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AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Leszek Bednarski, Zbigniew Mazur, Bogusław Zagórski

Instytut Wychowania Fizycznego i Sportu AWF w Krakowie

Motywy działalności sportowej 
młodzieży szkół zawodowych, uprawiającej piłkę nożną

Motives for sport activity illustrated by vocational school 
pupils playing football

Popularność piłki nożnej jako dyscypliny sportowej nie podlega dys
kusji. Jest ona ulubiona przez dzieci i młodzież, która z wielkim entuzjaz
mem, często w formie doskonałej zabawy, spędza czas na rozgrywaniu 
podwórkowych meczów. Wydaje się, że popularność tę piłka nożna zaw
dzięcza również temu, że jest dyscypliną bardzo elastyczną, dającą się 
przystosować do małych wymogów środowiska otaczającego. Aby grać 
w piłkę, wystarczy niewielka powierzchnia stosunkowo równego terenu, 
a liczebność zespołów może być prawie dowolna, w zależności od ilości 
chętnych do gry. Należy także zwrócić uwagę na różnego rodzaju małe 
gry (uproszczone), które młodzież chętnie i z wielkim zadowoleniem upra
wia. Zawsze bowiem występuje w nich charakterystyczne dla piłki noż
nej współzawodnictwo zespołowe, które wynika także z możliwości łat
wej interpretacji przepisów gry w piłkę nożną.

Niebagatelne znaczenie w popularyzacji piłki nożnej ma również sze
roki wachlarz rozgrywek prowadzonych na całym świecie, poczynając od 
rozgrywek na najwyższym szczeblu, jakimi są mistrzostwa świata, tur
nieje olimpijskie, mecze międzypaństwowe, a w dalszej konsekwencji 
rozgrywki krajowe od szczebla centralnego poprzez rozgrywki klas niż
szych aż do rozgrywek juniorów, trampkarzy i turnieje „dzikich dru
żyn".

Ciekawy jest zatem problem motywacji związanej z wyborem przez 
młodzież piłki nożnej jako ulubionej dyscypliny sportowej — zwłaszcza
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wobec tego, że piłka nożna do chwili obecnej nie znalazła właściwego 
miejsca w programie nauczania wychowania fizycznego w szkołach pod
stawowych, a w szkołach średnich ze względu na jej swoisty charakter 
(niebezpieczeństwo odniesienia kontuzji) nie jest zbyt chętnie stosowana 
przez nauczycieli wf. Warto tutaj wspomnieć, że w niewielkiej części nie
dosyt w rozgrywaniu przez młodzież szkolną zawodów w piłce nożnej 
jest rekompensowany przez organizowanie rozgrywek międzyszkolnych 
pod patronatem wydziałów oświaty i szkolnych związków sportowych 
— SZS/AZS. W tych rozgrywkach może brać udział tylko niewielka część 
młodzieży wykazująca się największymi umiejętnościami. Dla pozostałej 
części młodzieży, z pewnością nie pozbawionej talentu do gry w piłkę 
nożną, dostępne są jedynie nie strzeżone place i trawniki, które ze wzglę
du na ich funkcjonalność nie powinny być wykorzystywane do gry, a mło
dzież przebywająca na nich narażona jest często na kolizje z przepisami 
z organizacją administracyjną otaczających terenów. Nawiązując do po
wyższych rozważań należy ubolewać, że w dobie wzmożonej urbanizacji 
niejednokrotnie zapomina się o stworzeniu właściwej bazy dla rozwoju 
sportu, zwłaszcza na nowo wybudowanych osiedlach, które są dużymi 
skupiskami młodzieży. W sytuacji tej nie pozostanie ,,zawieszone w próż
ni" stwierdzenie, że dużo talentów ,,ginie" i nie trafia do klubów, gdzie 
tylko najzawziętsi, najbardziej nieustępliwi znajdują oparcie i warunki, 
choć nie zawsze zbyt dobre, do podnoszenia swoich sportowych kwalifi
kacji.

Nabór do klubów i motywy skłaniające do podjęcia działalności spor
towej są interesujące, zwłaszcza przy wyborze piłki nożnej, dyscypliny, 
która mimo wskazanych bolączek jest wciąż jedną z najpopularniejszych. 
Próby naświetlenia tego zagadnienia podejmowane były przez wielu auto
rów uwzględniających różnorodne grupy sportowców. Sportowcy ci legi
tymowali się różnym stażem zawodniczym i poziomem sportowym repre
zentowanym w uprawianej dyscyplinie. Badania dotyczyły także proble
mu przerywania działalności sportowej.

Zajmująca się psychologią sportu W. Nawrocka [9], po przeprowadze
niu badań nad grupą czołowych sportowców, stwierdziła występowanie 
następujących motywów skłaniających do uprawiania sportu: chęć odno
szenia sukcesów, wykazywanie swych wartości, zaspokajanie ambicji, co 
stanowi motyw decydujący w 51°/o. Kolejnymi ważnymi motywami są: 
potrzeba aktywności ruchowej (25%), potrzeba współzawodnictwa 
(18,7%), potrzeba typowej dla danej dziedziny sportu działalności i poko
nywanie trudności (16,4%). Z rozważań Nawrockiej wynika, że w upra
wianiu sportu kwalifikowanego zasadniczą rolę odgrywają motywy natu
ry społecznej. Stwierdza przy tym, że w problemie motywacji sportowej 
w małym stopniu uwzględnia się czynniki natury psychicznej, takie jak: 
potrzeba panowania, uznania i aprobaty, osiągania sukcesów i mających 
z tym związek potknięć i niepowodzeń w stanach dużego napięcia psychi
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ki. Inni autorzy, W. Stawiarski i J. Żarek [15], którzy objęli badaniami 12 
zespołów I-ligowych piłkarzy ręcznych, wyciągnęli następujące wnioski.
,,W najwcześniejszym okresie powstawania zainteresowań sportowych 
istotną rolę odgrywa wpływ osób, wśród których przebywa zawodnik”. 
Przypisuje duże znaczenie oddziaływaniu środowiska domowego, szkol
nego, kolegów i trenera (52,8%). W późniejszym czasie decydują takie 
czynniki, jak: wpływ ćwiczeń i zawodów sportowych, motywy zdrowotne 
(14,3%), zainteresowania wywołane działalnością sportową (12,8%).

Przy motywach decydujących o kontynuowaniu działalności sporto
wej znaczną rolę odgrywają następujące czynniki:
— emocjonalne ,,zamiłowanie” do piłki ręcznej 83,3%
— ,,odczuwanie zadowolenia i przyjemności” 67,4%
— czynniki zdrowotne, utrzymanie kondycji i formy 67,5%
— chęć reprezentowania klubu, okręgu, kraju 56,8%
— chęć utrzymania pozycji zdobytej przez drużynę 54,5%
— czynniki bytowo-materialne 52,5%
W badaniach dotyczących zaniku zainteresowań sportowych w wymie
nionej grupie sportowców decydującymi motywami były:
— kontuzje, urazy, wypadki 64,3%
— niewłaściwa atmosfera w drużynie 56,8%
— wiek, starzenie się 54,5%
— wpływ nowych obowiązków 50%
— obniżenie sprawności 47,7%
— słaby stan zdrowia 46,9%
— brak wzmacniających wpływów otoczenia 42,4%
— brak wyników i porażki 32,5%
W kolejnej publikacji W. Stawiarski i J. Żarek [16] wskazują, że poznanie 
motywów występujących w sporcie i wychowaniu fizycznym jest konie
czne, jeżeli proces kształtowania się motywacji ma być procesem kiero
wanym przez działaczy sportowych — trenerów, wychowawców. Nie kon
trolowany przebieg rozwoju motywacji, często jeszcze spotykany w prak
tyce, prowadzi przeważnie do poważnych błędów oraz zaburzeń wycho
wawczych i dydaktycznych w pracy sportowej. Na podstawie badań, któ
rymi autorzy objęli zawodniczki z 12 klubów I ligi żeńskiej piłki ręcznej 
(w roku 1967), wyróżnili następujące pobudki rozpoczęcia działalności 
sportowej:
— wpływ różnych osób 39,2%
— odczuwanie przyjemności i zadowolenia 26,5%
— czynniki propagandowe 11,3%
— chęć wyróżnienia się 7,5%
—< czynniki zdrowotne 6,8%
— tradycja i popularność gry w środowisku 4,5%
Kontynuowanie działalności sportowej uzasadniają następujące motywy:
— zamiłowanie do piłki ręcznej 66,6%
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— chęć utrzymania pozycji zdobytej przez zespół 53°/o
— utrzymanie kondycji, formy, sprawności fizycznej 52,2%
— odczuwanie zadowolenia i przyjemności 49,2%
— chęć reprezentowania drużyny, klubu, województwa, kraju 45,9%
— odprężenie psychiczne i dobre samopoczucie 40,1%
Zanik działalności sportowej związany jest najczęściej z następującymi
przyczynami:
— kontuzje, urazy, wypadki, choroby 56%
— niewłaściwa atmosfera w drużynie 50%
— wpływ wieku 42,4%
— brak wyników 34,8%
— słaby stan zdrowia 34,8%
— wpływ nowych obowiązków 34%
Konkretnie motywacją sportową piłki nożnej w kategorii wiekowej junio
ra zajął się K. Wojciechowski [21], Ustalił on, że na 126 osobników w wie
ku około 17 lat 68 legitymuje się pochodzeniem robotniczym, 19% pocho
dzeniem inteligenckim, a 2% pochodzeniem chłopskim, innym 11%. Wiek 
rozpoczęcia uprawiania piłki nożnej w klubie kształtuje się od 11—13 
lat.
Czynniki motywacyjne związane z rozpoczęciem działalności sportowej 
podzielił na grupy:
I grupa — czynniki środowiskowe
— wpływ kolegów 43%
— wpływ nauczycieli 22%
— wpływ trenerów 20%
II grupa — czynniki ambicjonalne
— chęć współzawodnictwa, rywalizacji, walki 36%
— dążenie do dorównania innym 24%
— chęć odnoszenia zwycięstw 21%
III grupa -— czynniki zdrowotne
— rozwijanie sprawności fizycznej 35%
— prawidłowy rozwój fizyczny 22%
— hartowanie, uodparnianie organizmu 20%
— odprężenie psychiczne, dobre samopoczucie 17%
IV grupa — czynniki propagandowe
— prasa, publikacje sportowe 65%
•— TV, radio 18%
— oglądanie zawodów sportowych 17%
V grupa — czynniki emocjonalne
— zainteresowanie i zamiłowanie do piłki nożnej 83%
— zaspokajanie potrzeby ruchu , 8%
— chęć wyżycia się 9%
Podobny podział K. Wojciechowski przyjął przy motywacji związanej 
z kontynuowaniem działalności sportowej:
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I grupa — czynniki dotyczące wpływu treningu i zawodów
—• chęć uzyskania lepszych wyników 47%
— chęć reprezentowania klubu, miasta, kraju 26%
— dążenie do dorównania innym 18%
II grupa — czynniki bytowo-materialne:
— możliwość wyjazdów krajowych i zagranicznych 44%
— uczestnictwo w obozach 41%
— nagrody rzeczowe 11%
— kadrowe 4%
III grupa — czynniki emocjonalne:
— zamiłowanie do piłki nożnej 86%
— zadowolenie i przyjemność 7%
— dążenie do wyżycia się 5%
IV grupa — czynniki zdrowotne:
— utrzymanie kondycji, sprawności, formy
— dobre samopoczucie
— prawidłowy rozwój fizyczny
V grupa — czynniki inne:

38%
23%
29%

— dobra atmosfera w drużynie
— wpływ środowiska i różnych osób

98%
17%

— popularność piłki nożnej i tradycje środowiska 9%
— przyszła praca w sporcie 8%
Nawiązując do już opracowanych zagadnień pragniemy częściowo zająć 
się motywacją uprawiania piłki nożnej przez młodzież szkół zawodowych 
w przedziale wiekowym od 15—20 lat, co może być pomocne w rozwią
zaniu szeregu problemów związanych z motywacją działalności sporto
wej na tym przykładzie.

Materiał i metoda

Badania zostały przeprowadzone za pomocą kwestionariusza, który 
składał się z czterech części. Część pierwsza zawierała 12 pytań mają
cych na celu uzyskanie informacji odnośnie do pochodzenia społecznego 
badanych, ich miejsca zamieszkania, wieku, typu szkoły, do której uczę
szczają, oraz rozpoczęcia i przebiegu działalności sportowej. W części 
drugiej kwestionariusza zamieszczono wykaz 26 czynników motywacyj
nych związanych z rozpoczęciem działalności sportowej. Część trzecia 
kwestionariusza zawierała wykaz 27 czynników motywacyjnych mają
cych wpływ na kontynuację uprawiania sportu, a część czwarta — 21 
motywów, które mogły zadecydować o rezygnacji z działalności sporto
wej.
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Badaniami objęto 223 osobników, w tym 98 aktualnie uprawiających 
piłkę nożną, co stanowi 44% ogółu, oraz 125 respondentów, którzy przer
wali zawodniczą działalność sportową — 56% całości.

Badania zostały przeprowadzone w okresie od września 1973 r. do 
marca 1974 r. Wiek badanych wahał się w granicach od 15 do 20 lat.

Całość materiału ujęta została liczbowo i procentowo w zestawieniu 
zbiorczym.

Tabela I — Table I
Wiek ankietowanych

Age of the examined persons

Lp.
Liczba 

ukończonych 
lat

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba •/o Liczba •/o
1 15 6 6,12 5 4,0
2 16 31 31,63 20 16,0
3 17 32 32,66 54 43,2
4 18 22 22,45 27 21,6
5 19 6 6,12 16 12,8
6 20 1 1,02 3 2,4

Tabela I przedstawia dane liczbowe i procentowe dotyczące wieku res
pondentów w obu badanych grupach. Średnia wieku grupy konty
nuującej uprawianie sportu wynosi 16,6 lat. Najwięcej badanych jest 
w wieku 17 lat — 32 (32,66%), w kolejności w wieku 16 lat — 31 (31,63%), 
w wieku 18 lat — 22 (22,45%). Średnia wieku dla grupy badanych, któ
rej przedstawiciele przerwali działalność sportową, wynosi 17,3 lat. Naj
więcej badanych jest w wieku 17 lat — 54 osobników (43,2%), następnie 
w wieku 18 lat 27 (21,6%), oraz 16 lat 20 (16%). Pochodzenie społeczne 
badanych w obu grupach przedstawia tabela II.
W obu grupach najwięcej badanych reprezentuje pochodzenie robotni
cze, w grupie uprawiających sport 80 (81,63%) i w grupie respondentów,

Tabela II — Table II

Pochodzenie społeczne
Social class of the examined persons

Lp. Pochodzenie 
społeczne

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba »/o Liczba %
1 robotnicze 80 81,63 97 77,6

2 chłopskie 13 13,26 12 9,6

3 intel. prac. 5 5,11 16 12,8 *
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Tabela III — Table III

Miejsce zamieszkania
Address

Lp. Miejsce 
zamieszkania

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba »/o Liczba °/o

1 M. Kraków 60 61,22 96 76,8

2 małe miasto 6 6,12 4 3,2

3 wieś 32 32,66 . 25 20,0

którzy przerwali uprawianie sportu, 97 (77,6%). W grupie pierwszej na 
drugim miejscu znajdują się badani pochodzenia chłopskiego 13 (13,26%), 
a w grupie drugiej pochodzenia inteligenckiego 16 (12,8%).
Dane dotyczące miejsca zamieszkania badanych w obu grupach przed
stawia tabela III. Najwięcej osobników mieszka w Krakowie, z grupy 
pierwszej — 60 (60,4%) i z grupy drugiej — 96 (76,8%), następnie na wsi 
i w małych miastach. Badani reprezentują dwa typy szkół: zasadnicze 
szkoły zawodowe i technika zawodowe, co ujęto w tabeli IV.

Tabela IV — Table IV

Typ szkoły
Kind of school attended

Lp. Typ szkoły
Grupa, która kontynuowała 

dział, sport.
Grupa, która przerwała 

dział, sport.

Liczba °/o Liczba »/o

1
Zasadnicza
Szkoła Za
wodowa

86 87,75 90 72,0

2
Zawodowe 
Technikum 12 12,25 35 28,0

Charakteryzując działalność sportową badanych przeanalizowano nastę
pujące czynniki: wiek w chwili pierwszego zetknięcia się z dyscypliną 
sportu (piłka nożna), wiek w chwili wstąpienia w szeregi członków klu
bu sportowego, poziom sportowo-organizacyjny klubu oraz czasokres 
uprawiania piłki nożnej zawodniczo. Tabela V obrazuje wiek ankietowa
nych w chwili pierwszego zetknięcia ęię z piłką nożną.
Średnia wieku dla kontynuujących grę w piłkę nożną w klubach wynosi 
7,6 lat. Jak wynika z danych zawartych w tabeli V, największa liczba ba
danych zetknęła się z piłką nożną po raz pierwszy w wieku 7 lat (13 an
kietowanych) — co stanowi 23,47%. W dalszej kolejności w wieku 8 lat 
zetknęło się z piłką nożną (17 ankietowanych) — 17,35%, a w wieku 5 lat 
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Tabela V — Table V

Pierwsze zetknięcie z piłką nożną 
First contact with football

Lp. Wiek
ankietowanych

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba «/o Liczba °/o
1 5/ 16 16,33 16 12,8
2 6 11 11,22 12 9,6

3 7 23 23,47 22 17,6

4 8 17 17,35 25 20,0
5 9 8 8,16 8 6,4

6 10 11 11,22 19 15,2

7 11 3 3,06 7 5,6

8 12 5 5,11 6 4,8
9 13 1 1,02 5 4,0

10 14 3 3,06 1 0,8

11 15 i więcej — — 4 3,2

16, co stanowi 16,33®/o. W tabeli V zawarte są również dane dotyczące 
wieku pierwszego zetknięcia się z piłką nożną dla ankietowanych, którzy 
z różnych powodów nie kontynuują gry w piłkę nożną w klubach. Naj
większa liczba w tej grupie to osobnicy, którzy zetknęli się z piłką nożną

Tabela VI — Table VI

Wiek rozpoczęcia działalności sportowej w klubie
Age at beginning of sport activity in the club

Lp. Wiek 
ankietowanych

Grupa, która kontynuowała 
dział., sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba °/o Liczba °/o
1 8 3 3,06 3 2,4
2 9 7 7,14 4 3,2
3 10 9 9,18 12 9,6
4 11 10 10,23 11 8,8
5 12 13 13,26 26 20,8
6 13 20 20,41 21 16,8
7 14 6 6,12 30 24,0
8 15 15 15,3 9 7,2
9 16 10 10,2 8 6,4

10 17 5 5,1 1 0,8
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w wieku 8 lat (25 ankietowanych), co stanowi 20%, a w dalszej kolejnoś
ci w wieku 7 lat -— 17,6% i w wieku 10 lat — 15,2%. Rozpatrując materiał 
tej grupy widzimy, że średnia wieku pierwszego zetknięcia się z piłką 

» nożną kształtuje się na poziomie 8,5 lat. Średnia łączna dla obu grup
wskazuje, że badana grupa młodzieży zetknęła się z piłką nożną po raz 
pierwszy niezawodniczo w wieku około 8 lat.

Dane dotyczące rozpoczęcia gry w piłkę nożną w klubach zawarte są 
w tabeli VI.
Z obu grup ankietowanych największa liczba (41 osób) rozpoczęła tre
ningi w wieku 13 lat. W dalszej kolejności w wieku 12 lat (39 osób) 
i w wieku 14 lat (36 osób). W grupie pierwszej, uprawiających do chwi
li obecnej piłkę nożną, najwięcej osób rozpoczęło treningi w klubach: 
w wieku 13 lat — 20,41% (20 osób), 15 lat — 15,3% (15 osób), 12 lat — 
13,26% (13 osób). Nieco odmiennie kształtuje się sytuacja w drugiej gru
pie badanych, którzy w chwili obecnej nie kontynuują treningu. Najwię
cej ankietowanych w tej grupie podjęło treningi w klubach: w wieku 14 
lat — 24% (30 osób), w wieku 12 lat — 20,8% (26 osób), a w wieku 13 
lat 16,8% (21 osób). Średnia łączna dla wszystkich ankietowanych jak 
również średnie obu badanych grup wskazują, że rozpoczęcie działalnoś
ci sportowej (gry w piłkę nożną) najczęściej miało miejsce w wieku oko
ło 12,5 .lat.

Dalsza część badań miała na celu uszeregowanie ankietowanej mło
dzieży w hierarchii organizacyjno-sportowej klubów, w których badani 
uprawiają bądź przerwali uprawianie piłki nożnej. Biorąc pod uwagę po
ziom sportowy i klasę rozgrywkową klubów, w których badani rozpoczy
nali grę w piłkę nożną (od I ligi do klasy C), co przedstawiają dane za
warte w tabeli VII, należy stwierdzić, że najwięcej ankietowanych ucze
stniczyło w treningach zespołów klasy okręgowej (71 osób), a w kolej-

Tabela VII — Table VII

Poziom organizacyjno-sportowy klubu w momencie podjęcia pierwszego treningu 
The level and organization of the club — at the moment of the first training

Lp.
Rodzaj 
klasy 

rozgrywkowej

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba •/o Liczba »/o

1 I liga 3 3,06 10 8,0

2 II liga — — 3 2,4

3 klasa okręg. 21 21,43 50 40,0

4 klasa „A" 39 39,79 29 23,2

5 klasa ,,B" 15 15,31 13 10,4

6 klasa „C" 20 20,41 20 16,0
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ności dalszej w klasie „A” (68 osób) i w klasie „C" (40 osób). W rozbiciu 
na grupy wśród uprawiających do chwili obecnej piłkę nożną dominują 
kluby klasy „A" 39,79% (39 osób), kluby ligi okręgowej 21,43% (21 osób), 
a następnie kluby klasy „C" 20,41% (20 osób). W grupie ankietowanych, 
którzy przerwali uprawianie piłki nożnej, najwięcej rozpoczynało grę 
w klubach klasy okręgowej 40% (50 osób) i chronologicznie w klasie „A" 
23,2% (29 osób) oraz w klasie „C" 16% (20 osób).

Niezmiernie istotnym czynnikiem przy nabywaniu umiejętności tech- 
niczno-taktycznych w piłce nożnej jest okres jej uprawiania. Dane przed
stawiające okres uprawiania piłki nożnej ilustruje tabela VIII.

Tabela VIII — Table VIII

Czasokres uprawiania piłki nożnej w klubach sportowych
Duration of practising football in the club

Lp.
Czasokres 
uprawiania 
piłki nożnej

Grupa, która kontynuowała 
dział, sport.

Grupa, która przerwała 
dział, sport.

Liczba % Liczba •/o
1 kilka miesięcy 10 10,23 22 17,6
2 1 rok 11 11,22 29 23,2
3 2 lata 7 7,14 34 27,2
4 3 „ 15 15,3 13 10,4
5 4 „ 14 14,28 14 11,2
6 5 lat 16 16,33 11 8,8
7 6 „ 9 9,1 1 0,8
8 7 „ 5 5,1 1 0,8
9 8 „ 9 9,1 — —

10 9 „ 1 1,02 — —
11 10 „ 1 1,02 — —

Średnia lat uprawiania piłki nożnej w klubie dla grupy ankietowa
nych, którzy kontynuują działalność sportową, wynosi około 4 lata, dla 
grupy drugiej okres ten wynosi około 2 lat. Odpowiednio w grupie pierw
szej największy procent ankietowanych, bo 16,33% (16 osób) uprawia pił
kę nożną w klubie przez okres 5 lat, w dalszej kolejności przez 3 lata — 
15,3% (15 osób) i 4 lata —< 14,28% (14 osób). W grupie drugiej, która 
przerwała uprawianie piłki nożnej, 27,2% ankietowanych (34 osoby) mia
ło styczność z piłką nożną w klubie przez okres 2 lat, przez 1 rok upra
wiało piłkę nożną 23,2% (29 osób), a przez kilka miesięcy 17,6% (22 oso
by). Większym stażem zawodniczym 3—7 lat legitymuje się 40 osób, co 
stanowi około 30% ankietowanych.

Tabela IX zawiera motywy, które decydowały o wyborze piłki nożnej 
i o kontynuowaniu uprawiania jej w dalszym etapie działalności sporto-
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Tabela IX — Table IX

Motywy decydujące o wyborze piłki nożnej jako dyscypliny 
kontynuowanej w dalszym etapie działalności sportowej 

Motives for choice of football in further sport activity

Lp. Rodzaje motywów Liczba w °/o

1 Atrakcyjność piłki nożnej 73,95
2 Wpływ kolegów 35,4
3 Perspektywa rozgrywania wielkich 

meczów
29,14

4 Turnieje „dzikich drużyn" 27,08
5 Obserwacja treningów i meczów 23,94
6 Pragnienie miłego spędzenia czasu 23,94
7 Chęć wyżycia się — potrzeba ruchu 22,9
8 Wpływ trenera 22,09
9 Wpływ wielkich meczów 17,68

10 Bliskie sąsiedztwo ośrodka sportowego 16,65
11 Chęć korzystania z urządzeń sporto

wych
14,57

12 Samodzielne spontaniczne zgłoszenie 13,53
13 Chęć wyróżnienia się 13,53
14 Wpływ starszego rodzeństwa 9,37
15 Wpływ nauczyciela w. f. 8,33
16 Możliwość wolnego wstępu na zawody 8,32
17 Wpływ lekcji w. f. 7,29
18 Tradycje środowiska 7,28
19 Tradycje danego klubu 7,28
20 Wpływ rodziców 6,24
21 Przyszła praca w sporcie 6,24
22 Wpływ prasy, radia i TV 6,24
23 Sportowe tradycje rodziny 4,16
24 Chęć posiadania własnego sprzętu 

sportowego
4,16

25 Wpływ działacza sportowego 2,08
26 Ogłoszenie w prasie —

wej w klubach piłkarskich. Ranga motywu ujęta jest w rubryce przedsta
wiającej procentowo moc pytania. Motywami najbardziej decydującymi 
o wyborze piłki nożnej i uprawianiu jej były przede wszystkim: atrakcyj
ność piłki nożnej (73,95%), koledzy (35,4%), perspektywy rozgrywania 
wielkich meczów (29,14%), organizacja i uczestnictwo w turniejach „dzi
kich drużyn" (27,08%), obserwacja treningów (23,94%), pragnienie miłe
go spędzenia czasu (23,94%), chęć wyżycia się (22,9%), nabór i zaintereso
wanie ankietowanych uprawianiem piłki nożnej przez trenera (22,09%). 
Pozostałe motywy miały mniej decydujący wpływ przy akceptacji piłki 
nożnej do jej uprawiania i kształtowały się od 0 do około 18%, co można 
odczytać w tabeli IX, pozycja 9—26. Motywy umieszczone w tabeli X roz- 
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Tabela X — Table X

Motywy decydujące o wyborze piłki nożnej w grupie bada
nych, którzy przerwali działalność sportową

Motives for choice of football in the group of persons that 
gave up sport activity

Lp. Rodzaje motywów Liczba w °/o

1 Atrakcyjność piłki nożnej 48,8
2 Koledzy 34,4
3 Chęć wyżycia się, potrzeba ruchu 27,2
4 Turnieje dzikich drużyn 25,6
5 Pragnienie miłego spędzenia czasu 20,8
6 Perspektywa rozgrywania wielkich 

meczów
18,4

7 Trener 17,6
8 Nauczyciel w. f. 15,2
9 Bliskie sąsiedztwo ośrodka sportowego 14,4

10 Obserwacja treningów i meczów 14,4
. 11 Możliwość wolnego wstępu na zawody 13,6

12 Wpływ Wielkich meczów 12,8
13 Lekcje wychowania fizycznego 11,2
14 Chęć korzystania z urządzeń sporto

wych
10,4

15 Samodzielne, spontaniczne zgłoszenie 
się

7,2

16 Starsze rodzeństwo 7,2
17 Tradycje danego klubu 7,2
18 Sportowe tradycje rodziny 6,4
19 Chęć wyróżnienia się 6,4
20 Rodzice 5,6
21 Wpływ prasy, radia, TV 5,6
22 Tradycje środowiska 4,0
23 Chęć posiadania własnego sprzętu 

sportowego
4,0

24 Ogłoszenie w prasie 3,2
25 Wpływ działacza sportowego 2,4
26 Pfzyszła praca w sporcie 1,6

patrywane były również dla badanych, którzy z różnych przyczyn nie 
uprawiają w chwili obecnej piłki nożnej, a w okresie wcześniejszym wy
bierali ją jako dyscyplinę, którą chcieliby uprawiać wyczynowo. Waż
ność tych motywów w procentach Obrazuje tabela X.

Również i w tej grupie jako motyw najważniejszy z pewną przewagą, 
choć mniejszą niż w tabeli IX nad pozostałymi motywami ankietowani 
wybrali atrakcyjność piłki nożnej — 48,8%, a jako drugi motyw wpływ 
kolegów — 34,4% z pewną przewagą nad pozostałymi motywami. Podob
nie w odniesieniu do tabeli I wybierane były pozostałe motywy ujęte 
w tabeli X. Wszystkie motywy tabeli I w pozycjach 1—8 są ujęte w tabeli
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X w punktach 1—10, co mogłoby wskazywać, że młodzież, która konty
nuuje uprawianie piłki nożnej w klubach jak również ta, która przerwała 
uprawianie piłki nożnej, z różnych przyczyn w tym samym okresie po
dejmowała działalność sportową poprzez te same, zbliżone motywy.

Tabela XI — Table XI

Motywy wpływające na kontynuację uprawiania piłki nożnej 
Motives for further activity in football

Lp. Rodzaje motywów Liczba w %

1 Zamiłowanie do piłki nożnej 79,16
2 Utrzymanie kondycji, formy, spraw

ności fizycznej
59,36

3 Chęć uzyskania lepszych wyników 47,9
4 Chęć reprezentowania klubu, woje

wództwa, kraju
44,77

5 Uczestnictwo w obozach sportowych 32,28
6 Pragnienie pokonania rywali 31,23
7 Odczuwanie zadowolenia i przyjem

ności
30,2

8 Możliwość wyjazdów krajowych i za
granicznych

22,91

9 Dobra atmosfera sportowa w drużynie 
i w klubie

21,84

10 Prawidłowy rozwój fizyczny 16,64
11 Chęć utrzymania pozycji zdobytej 

przez zespół
15,62

12 Możliwość zdobycia tytułów 15,62
13 Dochowanie wierności klubowi 14,57
14 Możliwość korzystania z urządzeń 

sportowych
14,56

15 Dążenie do uzyskania sławy, popu
larności

12,5

16 Zaspokajanie potrzeby ruchu 11,44
17 Odprężenie psychiczne, dobre samo

poczucie
8,32

18 Właściwa postawa pedagogiczna 
trenera

8,32

19 Zachowanie właściwej sylwetki, este
tycznych ruchów

8,32

20 Dążenie do wyżycia się 5,2
21 Wpływ trenera i kierownika 5,2
22 Możliwość popisania się przed kole

gami
4,16

23 Tradycje klubu 4,16
24 Otrzymanie nagród rzeczowych 2,08
25 Pozasportowe korzyści i szanse awan

su społecznego
2,08

26 Dobre przygotowanie do pracy i nauki 2,08
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Tabela XI zawiera motywy, które decydowały o kontynuowaniu piłki 
nożnej jako wybranej dyscypliny sportu, i jest sporządzona tylko dla 
grupy pierwszej ankietowanych, którzy obecnie uprawiają piłkę nożną 
wyczynowo w klubach. Spośród 26 motywów w wyniku badań najważ
niejsze okazało się zamiłowanie do piłki nożnej — 79,16%, które zdecy
dowanie góruje nad motywami kolejnymi, którymi są: utrzymanie kon
dycji, formy, sprawności fizycznej — 59,36%, chęć uzyskania lepszych 
wyników — 47,9%, chęć reprezentowania klubu, województwa, kraju — 
44,77%. Kolejne 3 motywy: uczestnictwo w obozach sportowych, prag
nienie pokonania rywali, odczuwanie zadowolenia i przyjemności kształ
tują się na wysokości około 30%. Pozostałe motywy ujęte w tabeli XI na 
pozycjach 8—26 są mniej istotne i kształtują się od 2% — 23%.

Tabela XII — Table XII

Motywy decydujące o przerywaniu działalności sportowej 
Decisive motives responsible for giving up sport activity

Lp. Rodzaje motywów Liczba w °/o

1 Zbyt duże obciążenie obowiązkami 
szkolnymi

44,0

2 Brak czasu 32,8
3 Niewłaściwa atmosfera w klubie 24,8
4 Obniżenie sprawności fizycznej 14,4
5 Powstanie nowych zainteresowań 12,8
6 Brak zainteresowania i opieki ze stro

ny klubu
11.2

7 Pogorszenie się stanu zdrowia 10,4
8 Lenistwo, brak silnej woli 10,4
9 Duża odległość do obiektu sportowego 9,6

10 Zmiana dyscypliny sportowej 9,6
11 Kontuzje, urazy, wypadki spowodo

wane uprawianiem piłki nożnej
8,8

12 Kontuzje, urazy, wypadki nie spo- 8,8
13 wodowane uprawianiem piłki nożnej

Wpływ nowych obowiązków
8,8

14 Inne przyczyny 8,8
15 Złe wyniki w nauce 5,6
16 Przetrenowanie, przemęczenie, wy

czerpanie
4,8

17 Brak wyraźnych postępów, niepowo
dzenia

4,0

18 Brak potrzeby uprawiania sportu 1,6
19 Zakaz ze strony rodziców 0,8
20 Przekonanie o braku talentu sporto

wego
0,8

21. Brak zainteresowań 0,8
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Tabela XII jest sporządzona na podstawie ankietowania badanych gru
py drugiej obejmującej adeptów, którzy wybierali motywy skłaniające 
ich do przerwania gry w piłkę nożną w klubach.

Najistotniejszymi motywami z tej grupy są: zbyt duże obciążenie obo
wiązkami szkolnymi — 44%, brak czasu — 32,8%, niewłaściwa atmosfe
ra w klubach — 24,8%. Pozostałe motywy od pozycji 4—21 kształtują się 
na wysokości od 1% — 14%.

Rozważania ogólne

Podsumowując nasze rozważania i jednocześnie nawiązując do wy
ników uzyskanych przez autorów zajmujących się problematyką moty
wacji sportowej, co zostało naświetlone w rozdziale ,,uwagi wstępne”, 
należy wysnuć kilka uogólnień związanych z motywacją działalności 
sportowej.

Czynnikami, które mają decydujący wpływ na wybór i uprawianie da
nej dyscypliny sportu, jest jej atrakcyjność i związane z nią zamiłowa
nie, co z kolei w wielu dyscyplinach otwiera perspektywy rozgrywania 
„wielkich meczów”. Należy podkreślić, że perspektywy te są szczególnie 
aktualne w dyscyplinie, której przedmiotem jest niniejsza praca, z uwa
gi na szeroką sieć rozgrywek na wysokim szczeblu przeprowadzanych 
przez FIFA, UEFA i federację krajową. Ważnym motywem przy podej
mowaniu działalności sportowej są również czynniki zdrowotne związane 
z prawidłowym rozwojem fizycznym, osiągnięciem dobrego poziomu kon
dycyjnego i dobrej sprawności fizycznej. Należy również zwrócić uwagę 
na motywy związane z wyrobieniem cech charakterologicznych: silnej 
woli, wytrwałości, zawziętości, konsekwencji w osiąganiu celu. W gru
pie istotnych czynników motywacyjnych wpływających na działalność 
sportową należy wymienić wpływ kolegów oraz osób ściśle związanych 
z działalnością sportową, jakimi są trenerzy, nauczyciele i wychowawcy. 
Konkretnie w piłce nożnej ważnym motywem okazały się organizowane 
przez kluby turnieje „dzikich drużyn".

W przypadku rezygnowania z czynnego uprawiania sportu najistot
niejszą przyczyną okazał się brak czasu w związku z nowymi obowiązka
mi, a mianowicie z podejmowaniem nauki w szkołach średnich przez 
uprawiających piłkę nożną. Ważnym czynnikiem przy przerywaniu dzia
łalności sportowej były także czynniki zdrowotne, a są nimi kontuzje, 
urazy odniesione w trakcie uprawiania danej dyscypliny i obniżenie 
sprawności fizycznej. Jak wykazały badania, niebagatelnym motywem 
okazała się także niewłaściwa atmosfera w klubie i w drużynie.

Z innych istotnych spostrzeżeń należy zwrócić uwagę, że dzieci styka
ją się bezpośrednio z piłką nożną w wieku około 7 lat, natomiast do klu
bów trafiają w wieku około 13 lat.
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Klubami, w których młodzież rozpoczyna karierę piłkarską, są z re
guły kluby dzielnicowe reprezentujące ligę okręgową lub klasy A, B, C.

Spośród młodzieży rozpoczynającej systematyczny trening najwięcej 
rezygnuje z gry w piłkę nożną przeważnie w pierwszym lub w drugim 
roku jej uprawiania.

Ostatnie spostrzeżenie związane jest z pochodzeniem społecznym; 
przeważająca większość młodzieży szkół o profilu zawodowym, która 
miała styczność z piłką nożną w klubach, legitymuje się pochodzeniem 
robotniczym.
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BonpOCM MOTHBHpOBKH CnOpTHBHOH fteflTejIbHOCTH Ha npHMepe MOJIOfleKH 

npo$eccHOHaJibHbix iukoji, 3aHHMaiomeficsi 4>yT6oaoM

PE3IOME

B CTaTbe 33TpOHyT Bonpoc MOTHBHpOBKH Hrpbl B C|)Vt6o.’I Cpe.HH yqeHHKOB npocjieccHO- 
Hajn>Hbix uikoji. HccneAOBaHHH BejiHCb MeTojtoM aHKeTM, cottepHcameft p«a naHHbix cbh33h- 
Hbtt c onpeflejieHHeM: con,HajibHoro npoHcxo>K,n.eHH5i, Mecia jKHrenbCTBa, BO3pacTa, rana 
ihkojim, a TaKHre HanaJia h xoaa cnopTHBHoił neHTejibHOCTH.

B AajibbHeńmeił hbcth aHKe-rbi H3Jio>KeHbi mothbh cB«3aHHbie c HauajioM Hrpbi b <|>yT- 
6oji, ee npoAOJHKeHHe h npexpauteHHe. B pe3yjibTaTe npOBe«eHHHbix Hccjie/toBaHnu onpe- 
AejieHo, hto cymecTByiOT cjieayioutHe 4>aKTopbi HMeiomue bjihhhhc Ha Bbióop cjiyTÓoaa: 
aTpaKUHOHHOCTb <])VTÓojia h yBJieueHHe hm, O3a.opoBHTejibHbie (JiaKTopbi, noBbimeHHe 4>opMbi 
Ii <])H3HHeCK0H nOflrOTOBKH, BJIHHHHe TOBapHIH,eft H JHOfleft CBH33HHbIX C 3THM BHflOM CnOpTa 
(yaHTeneft, TpeHepoB, BocnHTaTeJieft).

Hanóojiee cymeciBeHHbiMH 4>aKropaMH npeKpameHHH Hrpbi b <J>yT6oji 0Ka3ajiHCb: noaB- 
JieHHe HOBMX 0ÓH3aHH0CTeH, OTCyTCTBHe BpeMeHH, TpaBMbl H yiHHÓbl, HBJIHIOmHeCH pe3yjlb- 
TaroM Hrpbi b 4>yTÓoji, a TaioKe HenpaBHJibHaa aTMOctjiepa b knyóe h KOJMeKTHBe.

Bo BpeMH HccjieaoBaHHH óbijiH nojiyneHM TaKH<e cBeaeHHH KacatoimiecH nepBoró koh- 
TaKTa MOJiotie>KH c 4>yTÓo.noM, a Taione Hauajia TpeHHpoBOK b KJiyóax c yueTOM hx opra- 
HH3an,HOHHOrO H CnOpTHBHOTO ypOBHH.

t

Motives for sport activity illustrated by vocational school pupils playing football

SUMMARY

This paper deals with the motives for playing football in the case of vocational 
school pupils. The examined pupils filled in a ąuestionnaire including data concerning 
their social position, address, age, kind of school attended, beginning and course of 
sport activity. Further, motives for playing football i.e. factors responsible for beginning, 
continuing or givi<ng it up — were considered.

The obtained results enabled the indication of motives influencing the choice of 
football. They were: a liking for football, its attractiveness, good health considerations, 
improvement of physical condition and physical fitness, influence of collegues and 
other people involved in football (teachers, trainers, tutors).

The most essential motives for giving up football were: new duties, lack of time, 
lesions caused by playing football and bad atmosphere in teams or sport clubs.

The authors also collected some data concerning the pupils' first contact with 
football, the beginning of their regular training in clubs, taking into account also the 
organization and standard of training.
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AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Lidia Bierzgalska, Bohdan Seweryn

Zakład Medycyny Sportu AWF w Krakowie

Rozwój fizyczny i sprawność fizyczna chłopców 
w wieku 12—14 lat klas sportowych hokeja na lodzie 
i klas z normalnym programem nauczania sportowego

Growth and physical fitness of boys aged 12-14 years 
attending ice-hockey forms and those with the normal 

curriculum in other subjects

W okresie powstawania ,,klas sportowych'1 grupujących potencjal
nych kandydatów do sportu wyczynowego wyłania się konieczność roz
wiązania wielu spraw dotyczących selekcji, przeciwwskazań zdrowot
nych i wydolności fizycznej młodzieży.

Dobór młodzieży do określonej specjalizacji musi odbywać się na pod
stawie testu diagnostycznego [5], Konieczne było więc przeprowadzenie 
szeregu badań pomocnych w opracowaniu testów specjalistycznych. 
Z powodu braku takich testów selekcji dokonywano jedynie na podstawie 
testów sprawności ogólnej, co podkreślano w referatach wielu autorów 
[6] na konferencji we Wrocławiu dotyczącej klas sportowych.

Uzyskane wyniki badań mogą być pomocne w opracowaniu testów 
specjalistycznych przy doborze młodzieży do klas sportowych hokeja na 
lodzie. Badania miały na celu porównanie rozwoju fizycznego i spraw
ności fizycznej młodzieży o rozszerzonym programie z rozwojem fizycz
nym i sprawnością młodzieży o programie tradycyjnym. Oprócz tego 
sprawdzono, jaki wpływ ma specjalistyczny trening hokeja na lodzie na 
rozwój wyżej wymienionych cech u młodzieży uprawiającej tę dyscyp
linę.
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Materiał

Badania klas sportowych o specjalności hokeja na lodzie przeprowa
dzono w Szkole Podstawowej nr 1 w Nowym Targu, a badania równoleg
łych klas kontrolnych w Szkole Podstawowej nr 2 w Nowym Targu. Bada
nia wykonano w listopadzie 1971 r. a powtórzono je w rok później, tj. 
w listopadzie 1972 r. Badaniami objęto 4 grupy chłopców:
w wieku 12—13 lat

I grupa — 28 osób — klasa sportowa (hokejowa)
II grupa — 28 osób — klasa kontrolna 
klasa VI
w wieku 13—14 lat

III grupa — 30 osób — klasa sportowa (hokejowa)
IV grupa — 30 osób —< klasa kontrolna 
klasa VII
Chłopcy grupy I objęci są „klasą sportową" od wielu lat, chłopcy grupy 
III — od lat trzech.

Badane dzieci pochodzą z różnych środowisk, najczęściej robotniczych 
i inteligenckich.

Szkoły, do których uczęszcza młodzież, posiadają dobrze wyposażone 
sale gimnastyczne, boiska do piłki ręcznej oraz niekompletne wyposaże
nie do uprawiania lekkiej atletyki. Sztuczne lodowisko znajduje się nie
daleko szkoły podstawowej nr 1.

Wychowanie fizyczne w szkole prowadzą absolwenci wyższych szkół 
wychowania fizycznego.

Młodzież objęta „klasami sportowymi" ma w swym programie 8 go
dzin tygodniowo przeznaczonych na zajęcia wychowania fizycznego,

Fot. 1
Phot. 1
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Fot. 2
Phot. 2

Fot. Ii2. Fragmenty treningu hokeja na lodzie

Phot. 1 and 2. Ice hockey training

w tym prócz normalnych zajęć w.f. (2 godziny tygodniowo) zajęcia spe
cjalistyczne (5—6 godzin tygodniowo), które odbywają się na lodowisku.

W czasie zajęć specjalistycznych, które są często prowadzone w for
mie zabaw, doskonali się jazdę na łyżwach, hamowanie, zmianę kierunku 
jazdy, przeskoki nad przeszkodą. Następnie do treningu wchodzą takie 
elementy, jak gra kijem, prowadzenie kija z krążkiem itp. (fot. 1—2).

Metody badań

Badania przeprowadzano zawsze w tych samych godzinach przedpo
łudniowych. Badania dotyczyły:

A) rozwoju fizycznego — ocenianego na podstawie wagi i wzrostu,
B) sprawności fizycznej.
Sprawność fizyczną określano za pomocą prób, które odnosiły się do 

poszczególnych cech motorycznych. Próby te zostały oparte na testach 
Denisiuka [1]. Wprowadzono jednak pewne zmiany przede wszystkim ze 
względu na wiek badanych.

a) Szybkość — bieg na dystansie 30 m ze startu lotnego 5—8 m.
b) Moc — wyskok dosiężny — skok Sargeanta.
c) Zwinność — bieg zwinnościowy (ryc. 1).
Badany leżał tyłem na materacu, na gwizdek (włączano stoper) biegł 

do chorągiewki, którą musiał okrążyć, na materacu wykonać przewrót 
w tył z przysiadu podpartego do przysiadu podpartego i przebiec pod 
przeszkodą (wysokość 60 cm). Następnie po obiegnięciu chorągiewki ba
dany musiał przebiec slalomem między tyczkami (4 sztuki rozstawione co
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Ryc. 1. Schemat toru przeszkód dla próby zwinności

Fig. 1. Scheme of handicap in agility test

40 cm), wykonać przewrót w przód, bieg na czworakach z okrążeniem 
chorągiewki do materaca, meta (wyłączano stoper).

d) Siła dynamiczna — rzut piłki lekarskiej oburącz znad głowy na 
odległość. Piłka ważyła 3 kg. Pomiaru odległości dokonywano taśmą 
mierniczą.

e) Wytrzymałość — próba następująca: postawa, przysiad podparty, 
wyrzut nóg w tył do podporu, przysiad podparty, postawa. Mierzono licz
bę powtórzeń (od postawy do postawy) wykonanych w ciągu 40 sekund.

f) Gibkość — próbę tę przeprowadzono po krótkiej rozgrzewce. Pró
ba wykonana została w sposób typowy.

Wyniki badań

. Rozwój fizyczny
Przy pierwszym badaniu średnia wagi dzieci klas VI zarówno klasy 

sportowej, jak i kontrolnej jest prawie jednakowa. Przyrost wagi po upły
wie roku jest większy w klasie sportowej (ryc. 2). W klasie siódmej śred
nia wagi przy pierwszym badaniu jest większa w klasie sportowej o 3 kg. 
Przyrost wagi po upływie roku jest prawie jednakowy w obu klasach.

Wyjściowe średnie wzrostu dzieci klas VI przedstawiają się następu
jąco. Wzrost w klasie niesportowej jest większy o 2,4 cm, po roku średni 
wzrost klasy sportowej jest większy o 3,3 cm. Przyrost długości ciała 
w ciągu roku w klasie sportowej wynosi 11,1 cm, a w klasie niesporto
wej 5,4 cm.

Dzieci klasy VII sportowej już w pierwszym badaniu górowały wzro
stem nad rówieśnikami o około 2 cm, po roku przyrost wzrostu w obu 
grupach był prawie jednakowy.

Sprawność fizyczna
I. Szybkość
W klasach VI szybkość grupy sportowej jest nieznacznie większa 

w pierwszym badaniu, po roku w tejże grupie zwiększa się ona o 0,2 sek,
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Ryc. 2. Średnia wagi młodzieży klasy VI 
i VII sportowej i kontrolnej w badaniu 

pierwszym i drugim

Fig. 2. Mean weight of pupils in VI and 
VII sport and control forms — first and 

second examinations

Ryc. 3. Średnia wzrostu młodzieży klasy VII 
i VIII sportowej i kontrolnej w badaniu 

pierwszym i drugim

Fig. 3. Mean height of pupils in VI and VII 
sport and control forms •— first and second 

examinations
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Ryc. 4. Średnia szybkości młodzieży klasy 
VI i VII sportowej i kontrolnej w badaniu 

pierwszym i drugim

Fig. 4. Mean speed of pupils in VI and VII 
sport and control forms — first and second 

examinations

a w grupie niesportowej o 0,1 sek. W klasach VII w pierwszym badaniu 
szybkość wykazuje bardzo duże różnice na korzyść klasy sportowej, po 
upływie roku przyrost szybkości jest większy w klasie niesportowej.

Ryc. 5. Wyniki średnich z pomiarów mo
cy po upływie roku w obu badanych kla

sach VI i VII (sportowej i kontrolnej)

Fig. 5. Mean strength measured after 
a year — in the examined forms (VI and 

VII sport and control forms)
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II. Moc
W pierwszym badaniu moc w klasie sportowej VI jest znacznie więk

sza niż w klasie niesportowej, po upływie roku wzrasta ona wyraźnie 
w klasie niesportowej, a w klasie sportowej jej przyrost znacznie się 
zmniejsza. W klasach WII zarówno w badaniu pierwszym, jak i po roku 
moc jest prawie jednakowa.

III. 'Zwinność

Ryc. 6. Wyniki średnich z pomiarów zwin
ności po upływie roku w obu badanych kla

sach VI i VII (sportowej i kontrolnej)

Fig. 6. Mean agility measured after a year— 
in the examined lorms (VI and VII sport 

and control lorms)

Zwinność jest większa w klasie VI niesportowej, a w ciągu roku na
stępuje dalszy przyrost zwinności w klasie niesportowej. Średnia 
zwinność klas VII wykazuje ogromną różnicę na korzyść klasy niespo- 
towej.

IV. Siła dynamiczna
Niewielkie różnice występują w średnich wartościach siły dynamicz

nej w klasach VI (sportowej i kontrolnej). W klasach VII różnice te są 
znaczne w pierwszym badaniu na korzyść klasy sportowej, po roku jed
nak przyrost siły jest tak znaczny w klasie niesportowej, że prawie osią
ga ten sam poziom.

V. Wytrzymałość
Wytrzymałość w klasie VI sportowej jest większa w pierwszym ba

daniu, po roku średni przyrost wytrzymałości jest równy w obu klasach.
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Ryc. 7. Wyniki średnich z pomiarów siły 
dynamicznej po upływie roku w obu ba
danych klasach VI i VII (sportowej i kon

trolnej)

Fig. 7. Mean dynamie strength measured 
after year in the examined form (VI and 

VII sport and control forms)

Ryc. 8. Wyniki średnich z pomiarów wy
trzymałości po upływie roku w obu bada
nych klasach VI i VII (sportowej i kontrol

nej)

Fig. 8. Mean power measured after a year 
in the examined forms (VI and VII sport 

and control forms)
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W klasie VII sportowej wytrzymałość jest znacznie większa w pierwszym 
badaniu. Przyrost wytrzymałości po roku w klasie niesportowej jest dwu
krotnie większy niż w klasie sportowej, lecz nie osiąga jeszcze poziomu 
klasy sportowej.

VI. Gibkość

Ryc. 9. Wyniki średnich z pomiarów gibkoś- 
ci po upływie roku w obu badanych kla

sach VI i VII (sportowej i kontrolnej)

Fig. 9. Mean flexibility measured after 
a year in the examined form (VI and VII 

sport and control forms)

Znacznie większa gibkość charakteryzuje obie klasy sportowe. Klasy 
niesportowe nie osiągają nawet połowy wartości uzyskanych przez kla
sy sportowe.

Analizując poszczególne cechy motoryczne badanej młodzieży należy 
podkreślić, że największe różnice pomiędzy badanymi klasami sportowy
mi i niesportowymi występują w szybkości, wytrzymałości i gibkości na 
korzyść klas sportowych. Niewielkie różnice zanotowano w takich ce
chach jak moc i siła dynamiczna. Godna podkreślenia wydaje się ogrom
na różnica w zwinności na korzyść klas niesportowych.

Ważne jest też kształtowanie się tych cech w obrębie klas sportowych 
w pewnym okresie czasu, tj. w klasie VI (badanie pierwsze) i klasie VII 
(badanie drugie), co ilustruje tabela I.

We wszystkich rodzajach cech motorycznych występują korzystne 
różnice po upływie jednego roku u młodzieży uprawiającej hokej na lo
dzie.

Sporządzona tabela II obrazuje wyniki osiągnięte w poszczególnych
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Tabela I Table I

Zestawienie wyników osiągniętych w poszczególnych próbach cech motorycznych kla
sy VI i VII sportowej

Results obtained in particular tests of motor characteristics — VI and VII sport forms

Rodzaj cechy 
motorycznej

Klasy sportowe
JednostkiVI

badanie 1
VII 

badanie 2
różnice 

korzystne +, 
niekorzystne —

Szybkość 4,64 4,25 + 0,39 sek

Moc 29,6 35,5 + 5,9 cm

Zwinność 23,6 21,37 + 2,23 sek

Siła dynamiczna 3,80 5,00 + 1,2 cm

Wytrzymałość 17,6 20,41 + 2,71 liczba 
powtórzeń

Gibkość 25,2 55,2 + 30 mm

Tabela II — Table II

Zestwienie wyników osiągniętych w poszczególnych próbach cech motorycznych klasy 
VI i VII kontrolnej

Results obtained in particular tests of motor characteristics — VI and VII control forms

Rodzaj cechy 
motorycznej

Klasy sportowe
JednostkiVI 

badanie 1
VII 

badanie 2
różnice 

korzystne +, 
niekorzystne —

Szybkość 4,74 4,76 —0,025 sek
Moc 26,8 36,37 +9,57 cm
Zwinność 22,78 20,35 + 2,43 sek
Siła dynamiczna 3,69 4,82 + 1,13 cm
Wytrzymałość 15,9 18,5 + 2,6 liczba 

powtórzeń
Gibkość 13,5 18,14 +4,64 mm

próbach cech motorycznych przez uczniów klas kontrolnych po upły
wie roku.

U młodzieży klas kontrolnych wyniki poszczególnych prób cech mo
torycznych osiągają wartości dodatnie, z wyjątkiem wyniku szybkości, 
który nieznacznie się zmniejsza.

Tabela III daje nam możność porównania osiągniętych wyników w po
szczególnych próbach przez klasy sportowe i kontrolne.

Wyniki poszczególnych prób cech motorycznych są niemal jednakowe 
w klasach sportowych i kontrolnych, z wyjątkiem szybkości i gibkości. 
Znacznie korzystniejsze wyniki osiągnęli w nich uczniowie klas sporto
wych.
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Tabela III Table III

Porównanie osiągniętych wyników w poszczególnych próbach motorycznych (zestawie
nie różnic korzystnych i niekorzystnych) po upływie roku w klasach sportowych i kon

trolnych
Comparison of results in particular motor tests (favourable and unfavourable differences) 

after a year in sport and control forms

Rodzaj 
cechy motorycznej

Klasa 
sportowa

Klasa 
kontrolna Jednostki

Szybkość + 0,39 —0,02 sek
Moc + 5,9 + 9,57 cm
Zwinność + 2,23 + 2,43 sek
Siła dynamiczna + 1,20 + 1,13 cm
Wytrzymałość + 271 , +2,6 liczba 

powtórzeń
Gibkość + 30 +4,64 mm

Reasumując stwierdzono, że:
1) rozwój fizyczny — przyrost wagi i wzrostu — jest wyższy w kla

sach sportowych;
2) młodzież klas sportowych góruje nad swoimi rówieśnikami szyb

kością, gibkością i wytrzymałością;
3) moc i siła dynamiczna jest w obu grupach (klasy sportowe i nie- 

sportowe) na jednakowym poziomie;
4) młodzież klas sportowych cechuje znacznie mniejsza zwinność niż 

pozostałych rówieśników;
5) uczniowie klasy VII sportowej osiągnęli lepsze wyniki od uczniów 

klasy VI sportowej w szybkości, mocy, zwinności, sile dynamicznej i wy
trzymałości.

Wnioski

1. Uprawianie hokeja na lodzie wpływa korzystnie na rozwój fizycz
ny młodzieży.

2. W miarę uprawiania hokeja na lodzie przez młodzież, rozwijają się 
korzystnie poszczególne cechy motoryczne, z wyjątkiem zwinności.
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<I>H3HiecKoe pa3BHTHe h <J)H3HqecKafl nojtroTOBKa MajibiHKon b BO3pacie 12—14 jieT 

H3 CnopTHBHHX KJiaCCOB XOKKesl H KJiaCCOB C OÓMHHOH IipOrpaMMOH HaiaJIbHOrO OÓyqeHHSI

PE3IOME

Ljejib paóoTbi — conocTaBHTb (jnmiHecKoe pa3BHTue u (^nsHHecKyio noaroTOBKy mojio- 
,He>KH OÓHHTOH paCHIHpeHHOH npOrpaMMOH <j)H3HHeCKOrO BOCnHTaHHH C (|)H3HHeCKHM pa3BH- 
THeM h 4>H3HHecKoii ikwotobkoh MOJioflejKu BbinojiHHiomeH TpattHitHOHHyio nporpaMMy.

riojiyneHHbie pe3yjibTaTbi MoryT noinoub pa3paóoTaTb cneuHa.iH3HpoBanHbie TecTM ajih 
noaóopa MOJioaetKH ajih cnopTHBHbix KJiaccoB xoKKea Ha m>ny.

HccaeAOBaHHH BeaHCb c MOJioae?Kbio 3aHHMaK>meftcH xoKKeeM. KoHTpojibHoił rpynnoił 
óbijia mojioacwcb napajiJiejibHbix KJiaccoB c oómhhoh nporpaMMoft. OScjieaoBaHO Bcero 
116 HejioBeK. On3HHecKoe pa3BHTHe oiteHHBajiocb Ha ocHOBaHHH Beca h pocra. d>H3HHecKast 
noaroTOBKa onpeaejiHjiacb c noMoutbio nonbiTOK, KacaioutHXCH cjie,a,yioinnx «BHraTejibHbix 
HepT: CKOpOCTH, MOHtH, J1OBKOCTH, AHHaMHHeCKOH CHJIbl, BblHOCJIHBOCTH H THÓKOCTH.

AH8J1H3 pe3yjIbTaTOB nO3BOJIHJI KOHCTaTHpOBaTb, HTO Hrpa B XOKKeft Ha JlbAy nOJIOtKH- 
TejibHo BJiHaeT Ha <|)H3HHecKoe pa3BHTHe MOJioaejKH, a TaKHte Ha 3HaHHTejibHoe npeBOCxoa- 
CTBO pa3BHTHH T3KHX ABHraTCjlbHbIX HepT, K3K: CKOpOCTb, THÓKOCTb H BHHOCJIHBOCTb.

Growth and physical fitness of boys aged 12—14 years attending ice-hockey forms 
and those with the normal curriculum in other subjects

SUMMARY

The aim of this paper was to compare growth and physical fitness of young people, 
having wider physical — education curriculum, with the pupils of traditional forms.

The obtained results may be helpful in working out special tests for pupils who 
would like to attend special ice hockey sport forms.

A group of young people playing ice hockey was examined. The control group 
consisted of pupils attending traditional school forms. Altogether 116 persons were 
examined.

Physical growth was defined according to height and weight. Physical fitness was 
tested by measurements of the following motor characters: speed, strength, agility, 
dynamie strength, endurance and flexibility.

Analysis of the results indicated the favourable influence of ice hockey on physical 
growth, especially on such features as speed, flexibility and endurance.
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Zainteresowania sportowe współczesnej młodzieży

The interest of contemporary youth in sport

Do zagadnień, które od dawna absorbowały myśl ludzką, należy 
niewątpliwie zaliczyć te, które dotyczą wychowania człowieka i jego 
wszechstronnego rozwoju. Współcześnie problemy te nie tylko nie stra
ciły na aktualności, ale nabrały szczególnej rangi wobec reformy całego 
systemu oświatowo-wychowawczego w naszym państwie.

Istotnym zagadnieniem związanym z działalnością wychowawczą są 
zainteresowania młodzieży. Są one bowiem ważną cechą osobowości — 
wzmagają aktywność oraz nadają codziennej działalności odpowiedni kie
runek i zabarwienie emocjonalne. Środki masowej komunikacji stwarzają 
wiele możliwości rozwoju przeróżnych zainteresowań. Aby jednak dob
rze te możliwości wykorzystać, trzeba wykształcić odpowiednie dyspo
zycje i potrzeby. Przewodnią rolę ma tu do odegrania szkoła jako placów
ka wychowawcza najbardziej zorganizowana i systematyczna — obejmu
jąca człowieka w okresie jego największej plastyczności duchowej, 
w okresie kształtowania i stabilizowania odpowiedniego stylu życia.

Bardzo liczne są kierunki, w jakich podążają zainteresowania współ
czesnej młodzieży. Również ich tło, tj. warunki w jakich one powstają, są 
bardzo zróżnicowane. Szczególnie ważne stają się ostatnio zainteresowa
nia sportowe, zapewniają bowiem odpowiedni poziom sprawności oraz 
zdrowia fizycznego i psychicznego, jak również pomagają w wartościowy 
sposób wypełnić wzrastający czas wolny.
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W niniejszym opracowaniu podjęto próbę określenia zainteresowań 
sportowych czynnych u młodzieży na progu przejścia ze szkoły średniej 
do wyższej, co pozwoli na ocenę efektów pracy szkoły podstawowej 
i średniej oraz na nakreślenie zadań szkoły wyższej w tej dziedzinie. Me
todą ankiety badano młodzież I roku Akademii Górniczo-Hutniczej po 
przyjściu na studia w latach 1971, 1972, 1974. Liczba badanych wynosi:

W 1971 r. 152 studentki i 676 studentów
w 1972 r. 363 studentki i 1121 studentów
w 1974 r. 533 studentki i 1630 studentów

1048 studentek i 3427 studentów

Dla uchwycenia różnicy pomiędzy zainteresowaniami deklarowanymi 
w momencie rozpoczynania studiów a okazywanymi w trakcie studiowa
nia zastosowano metodę analizy dokumentacji.

Zainteresowania sportowe studentek

Tabela I obrazuje społeczną strukturę badanej młodzieży. Skład so
cjalny tej grupy nie odbiega wyraźnie od przeciętnej w kraju, chociaż

Tabela I — Table I

Zestawineie liczby danych (na tle pochodzenia społecznego i typu szkoły średniej) 
oraz liczby uprawiających sport w szkole, nie umiejących pływać i zwolnionych z lekcji 

wf w szkole średniej
Number of the examined persons (according to social class and kind of secondary 
schools attended) and number of persons practising sports in schools, but not able to 

swim and excused from physical education lessons in secondary school

Kobiety — Females

Rok
Licz
ba 

bada
nych

Pochodzenie 
społeczne

Typ 
szkoły

Miejsce 
ukończenia 

szkoły

Licz
ba 

upraw.
sport 

w
szko

le

Nie 
umiej.
pły-
wać

Zwoin. 
lek. 
z wf

int. rob. chł. LO Tech. m. 
woj.

m. 
pow.

m.
wieś

1971 152 66 70 16 102 50 71 63 18 24 78 25
°/o 100 43 46 11 67 33 47 41 12 16 51 16

1972 363 185 132 46 276 87 136 184 43 94 194 32
»/o 100 51 36 13 76 24 37 51 12 26 53 9

1974 533 260 223 50 399 134 185 291 57 99 334 78
% 100 49 42 9 75 25 35 55 10 19 63 15

Ogó- 1048 511 425 152 777 271 392 538 118 216 606 135
łem
%

100 49 40 11 74 26 38 51 11 21 58 13
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Tabela II Table II
Zainteresowania sportowe wyrażane po przyjściu na Uczelnię na tle pochodzenia spo

łecznego i typu szkoły średniej
Sport interest at the beginning of studies — according to social class and kind of 

secondary school attended

Rok
Licz
ba 

bada
nych

Upr. 
sport 

w 
szko

le

Pochodzenie 
społeczne

Typ 
szkoły Chcą 

uprawiać 
sport na 
studiach

Nie 
chcą

Chcą 
uprawiać 
sport od 
początkuint. rob. chł. LO Tech.

Kobiety — Females

1971 152 24 brak danych 13 11 27
1972 363 93 54 31 8 72 21 45 48 59
1974 533 99 56 36 7 72 28 69 30 90

Ogó
łem 
•/.

1048
100

216
21 X X X X X

127
59

89
41

176
17

Mężczyźni -— Males

1971 676 221 brak danych 98 123 135
1972 1121 345 192 134 19 193 152 160 185 304
1974 1630 468 261 169 38 232 236 350 118 446

Ogó
łem 
°/o

3427
100

1034
30 X X X X X

608
59

426
41

885
26

w stosunku do danych z r. 1968/69 przedstawionych przez J. Jarowieckie- 
,go [6] notujemy wyraźny spadek młodzieży pochodzenia chłopskiego, 
zwłaszcza w grupie dziewcząt. Badane studentki w 74% są absolwentka
mi liceum ogólnokształcącego, a w grupie studentów (tab. IV) nieznacz
nie przeważają absolwenci szkół technicznych (55,5%). Wykaz osób 
uczęszczających do szkół w miastach wojewódzkich, powiatowych oraz 
małych miasteczkach i wsiach uzupełnia obraz składu socjalnego tej mło
dzieży i pośrednio też określa dostęp do dóbr kultury (fizycznej również) 
w czasie nauki w szkole średniej.

Spośród badanych 1048 studentek tylko 1/5 (216 osób) uprawiała 
w szkole jakąś dyscyplinę sportu (poza obowiązkowym w.f.) (patrz tab. 
I i II oraz ryc. 1). W stosunku do składu socjalnego całości badanych (tab. 
I) w grupie uprawiających sport przeważają studentki pochodzenia inte
ligenckiego przy mniejszym proporcjonalnie udziale dziewcząt z rodzin 
robotniczych i chłopskich. Ilość wolnego czasu, model jego spędzania, 
posiadane nawyki i przyzwyczajenia sportowe czy też warunki bytowe 
kształtują taki właśnie skład społeczny młodzieży uprawiającej sport. Ta-
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Ryc. 1. Procentowe wartości uprawiających sport w szkole średniej

Fig. 1. °/o of persons practising sport in secondary schools

Ryc. 2. Procentowe wartości deklarujących chęć uprawiania sportu po przyjściu na 
uczelnię

Fig. 2. °/o of persons expressing wish to go in for sport at the beginning of studies

36



Ryc. 3. Kształtowanie się zainteresowań poszczególnymi dyscyplinami sportu wśród 
studentek

Fig. 3. Interests in particular branches of sport among female students

Tabela III — Table III
Wykaz dyscyplin sportowych będących w kręgu zainteresowania badanych studentek 

w latach 1971, 1972, 1974
List of branches of sport that interested the examined female students in the years 

1971, 1972, 1974

Dyscyplina sportu
Uprawiały 

sport 
w szkole

Chcą uprawiać 
w Uczelni Nie chcą

Chcą uprawiać 
w Uczelni 

od początku

Piłka siatkowa 88 66 22 59
Piłka koszykowa 28 14 14 15
Lekka atletyka 24 4 20 4
Piłka ręczna 17 10 7 7
Pływanie 11 8 3 64
Gimnastyka 19 3 16
Sporty wodne 8 1 7 6
Tenis stołowy 7 4 3 19
Strzelectwo 3 2 1
Sporty zimowe 2 2 3
Inne (szerm., łuczn.,
szybown., tatern., sza-
chy) 8 1 7 —
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ki układ znajduje też odzwierciedlenie w poziomie sprawności fizycznej, 
gdyż według Zdzisławy Pilicz [7] najsprawniejsze są studentki pochodze
nia inteligenckiego, a najmniej sprawne pochodzące ze wsi.

Uprawianie sportu w szkole wcale nie świadczy o wyrobieniu trwa
łych zainteresowań sportem (patrz tab. II, ryc. 1 i 2), gdyż około 40% 
dziewcząt uprawiających sport w szkole z chwilą przyjścia na Uczelnię 
rezygnuje z niego, natomiast 176 studentek (21% z grona tych, co sportu 
nie uprawiały) pragnie na studiach uprawiać sport od początku.

Największą popularnością wśród dziewcząt cieszą się gry sportowe 
(dominuje siatka), lekka atletyka, gimnastyka i pływanie (tab. III i ryc. 
3). Po przyjściu na studia wyraźnie wzrasta zainteresowanie pływaniem, 
tenisem stołowym i kometką. Rozwój zainteresowań innymi dyscyplina
mi oraz pielęgnacja i praca nad utrwalaniem zainteresowań już deklaro
wanych na początku studiów zależą od warunków, metod i stylu pracy 
Uczelni na danym odcinku sportowym.

Analiza pracy sportowej w Akademii Górniczo-Hutniczej w Krakowie 
w połowie r. 1972 i 1974 ukazuje bardzo niepokojące zjawisko. W roku 
1972 tylko 61 studentek faktycznie uprawiało sport, mimo że na początku 
było chętnych 104. Jeszcze mniejszy procent aktywnych sportowo dziew
cząt zanotowano w połowie r. 1974, gdyż tylko 41 osób (ok. 26%) spośród 
159 wyrażających gotowość uprawiania sportu na początku roku.

Zainteresowania sportowe studentów

Spośród wszystkich 3427 badanych studentów 1034 osoby (30%) 
uprawiały sport w szkole średniej (tab. IV i ryc. 1). Również w tej grupie 
aktywniejsi są chłopcy pochodzenia inteligenckiego (56%) od chłopców 
pochodzenia robotniczego (37%) i chłopskiego (7%). Z liczby 1034 ucz- 
niów-sportowców tylko 608 (59°/o) deklaruje podtrzymanie swoich zainte
resowań na studiach (tab. II i ryc. 1). Natomiast 885 studentów (26%) 
z całości badanych chce uprawiać sport w Uczelni jakby od nowa, nie in
teresowali się bowiem wcześniej żadną dziedziną sportu (tab. II, ryc. 2). 
W gronie tym przeważają osobnicy wywodzący się ze środowisk miej
skich.

Analizując stopień aktywności sportowej absolwentów liceów i tech
ników trzeba stwierdzić większe zainteresowanie sportem u uczniów 
szkół ogólnokształcących. Trudno określić, czy jest to wynikiem lepszej 
pracy w zakresie wychowania fizycznego w liceach ogólnokształcących, 
czy efektem pochodzenia i wyższego poziomu kultury fizycznej w rodzi
nie, czy też wynikiem przeciążenia nauką szkolną i kłopotami w nauce.

Duża liczba studentów aktywnych sportowo w szkole średniej wyco
fuje się z życia sportowego po przyjściu na studia (426 osób). Dotyczy to 
zwłaszcza piłki nożnej (brak tej sekcji w Uczelni), piłki siatkowej, żeglar-
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Tabela IV — Table IV

Zestawienie liczby danych (na tle pochodzenia społecznego i typu szkoły średniej) oraz 
liczby uprawiających sport w szkole, nie umiejących pływać i zwolnionych z wf 

w szkole
Number of the examined persons (according to social class and kind of secondary 
school attended) and number of persons practising sports in secondary schools but 

not able to swim and excused from physical education lessons in secondary school 
Mężczyźni — Males

Rok
Licz
ba 

bada
nych

Pochodzenie 
społeczne

Typ 
szkoły

Miejsce 
ukończenia 

szkoły

Licz
ba 

upr. 
sport 

w 
szko

le

Nie 
umiej.
pły- 
wać

Zwoi, 
lek. 
z wf

int. rob. chł. LO Tech. m. 
woj.

' m. 
pow.

m.
wieś

1971 676 295 296 85 254 422 267 355 54 221 158 36
°/o 100 44 44 12 38 62 39 53 8 33 23 5

1972 1121 538 460 123 578 543 470 519 132 345 207 50
"/o 100 48 41 11 52 48 42 46 12 31 19 4

1974 1630 768 671 191 694 936 654 803 173 468 429 95
“/o 100 47 41 12 43 57 40 49 11 26 26 6

Ogó
łem 3427 1601 1427 399 1526 1901 1391 1677 359 1034 794 181
»/o 100 47 41 12 44 55 41 49 10 30 23 5

stwa, wioślarstwa, lekkiej atletyki, pływania i sportów zimowych. Przy
czyny tego zjawiska należy upatrywać po części w słabości organizacyj
nej w zakresie sportu w Uczelni. Młodzież bowiem nie może kontynuo
wać swojej pracy w wielu dyscyplinach sportowych, ponieważ Akade
mia Górniczo-Hutnicza po prostu nie prowadzi szkolenia w tych sekcjach 
lub nie może objąć swoją opieką wszystkich chętnych do tych sekcji. Po 
zapoznaniu się młodzieży z możliwościami uprawiania sportu podczas stu
diów wielu studentów jest chętnych do sekcji siatki (155 osób), pływania 
(140 osób), kulturystyki, tenisa stołowego, karate i kometki. Wachlarz 
dyscyplin sportowych uprawianych przez młodzież lub planowanych do 
uprawiania jest bardzo szeroki — w zasięgu zainteresowań studentów 
znajduje się ponad 30 dyscyplin sportowych.

W sumie na początku lat 1971, 1972, 1974 pragnie włączyć się do ży
cia sportowego Uczelni 1493 studentów I roku (tych, co uprawiali już 
sport, i tych, co chcą zajmować się sportem od początku), co stanowi 43% 
ogółu badanych. Niestety, faktycznie taka liczba młodzieży nie będzie się 
zajmować tą dziedziną. W roku 1972 tylko 110 studentów I roku zajmo
wało się sportem, co stanowi tylko 9,8% ogółu badanych i 23,7% z grupy 
tych, którzy wyrażali na początku roku chęć uprawiania sportu. W roku 
1974 z 796 chętnych na początku roku pozostało aktywnych 168 osób, 
czyli około 21% z tej grupy i około 10% z całości badanych w tym roku.
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Ryc. 4. Kształtowanie się zainteresowań poszczególnymi dyscyplinami sportu wśród 
studentów

Fig. 4. Interests in particular branches of sport among małe students

Liczby te skłaniają nas do zastanowienia się nad skutecznością szkol
nego i akademickiego wychowania fizycznego. Dlaczego po 12-letnim 
okresie uczestnictwa w obowiązkowych zajęciach w.f., po częściowym 
udziale tej młodzieży w systemie zajęć sportowych pozalekcyjnych i po
zaszkolnych zainteresowanie sportem jest tak nietrwałe i luźne? Dlaczego 
już w murach Uczelni studentki i studenci tracą swoje nawyki i w znacz
nej części odsuwają się od czynnego uprawiania sportu?

Wiele jest przyczyn takiego stanu. W naszym szkolnictwie mało jest 
dbałości o zmiany w postawach i świadomości swoich wychowanków, 
o budzenie i pielęgnację zainteresowań sportowych takich, które nie za
nikałyby przy zmianie środowiska, trybu życia, przy nawale codziennych 
zajęć, czy też po zakończeniu obowiązku szkolnego -— lecz trwały przez 
całe życie.
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Tabela V — Table V

Wykaz dyscyplin sportowych będących w kręgu zainteresowań badanych studentów 
w okresie 1971, 1972, 1974

List of branches of sport that interested the examined małe students in the years 1971, 
1972, 1974

Dyscyplina sportu
Uprawiali 

sport 
w szkole

Chcą uprawiać 
w Uczelni Nij= chcą

Chcą uprawiać 
w Uczelni 

od początku

Piłka siatkowa 219 133 86 155
Piłka nożna 160 27 133 27
Piłka ręczna 94 70 24 60
Piłka koszykowa 85 54 31 52
Lekka atletyka 76 44 32 36
Sporty wodne (żeglar-
stwo, kajakarstwo,
wioślarstwo) 56 23 33 22
Pływanie 46 34 12 140
Sporty zimowe 30 5 25 6
Tenis stołowy 22 18 4 63
Strzelectwo 21 5 16 15
Kulturystyka 18 12 6 111
Kolarstwo 16 4 12 —
Sporty walki (boks,
zapasy, karate) 15 2 13 39
Judo 57 35 22 164
Kometka 4 4 — 37
Inne (szerm, łuczn., cię-
żary, szybown., jeździec-
two, tatern., automo-
bil., szachy) 60 9 51 11

Jednym z warunków poprawy tej sytuacji jest unowocześnienie pro
gramów w.f. oraz metod pracy nauczycielskiej, a przede wszystkim zwró
cenie większej uwagi na zapewnienie młodzieży odpowiedniego zasobu 
wiedzy z tej dziedziny. Zdaniem Antoniny Guryckiej [5], podstawowymi 
czynnikami rozwoju i różnicowania zainteresowań młodzieży są płeć, śro
dowisko społeczno-terytorialne i oddziaływanie pedagogiczne. Cały sys
tem wychowawczy powinien zabezpieczyć właśnie odpowiedni poziom 
tego ostatniego z wymienionych czynników.

Analizowany w tym doniesieniu problem dotyczy również wychowa
nia fizycznego w szkole wyższej. Uczelnia, która powinna przynajmniej 
podtrzymywać i pielęgnować istniejące już zainteresowania, nie może 
tych zadań spełnić. Przyczyna tego stanu rzeczy tkwi przede wszystkim 
w braku odpowiedniej bazy dla krzewienia kultury fizycznej. Z kolei zja
wisko to świadczy o poważnych lukach w całym systemie wychowaw
czym Uczelni.
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CnopT b HHTepecax coBpeMeHHoń mojiojicikh

PE3IOME

CnopT H TypH3M CTaHOBMTCSt B HaCTOSUIfee BpeMH He3aMeHHMbIMH IjeHHOCTHMH B fTIOÓOH 
nepnoA pa3BHTna aejioBeKa. IIosTOMy Bonpoc HHTepeca jiJia cnopTa cpean mojioachih cra- 
hobhtch Bce aanie npe/iMeTOM oócy>K.neHnft u HayaHbix HccjieaoBaHHii.

B HacTOsuuen paóOTe npeunpHHaTa nonbiTKa onpeaejiHTb cnopTHBHbift HHTepec mojio- 
żieiKH Ha 3Tane nepexoua H3 cpeuHHx uikoji b By3M, kto no3BOJiHT oijeHnTb paóoiy Haaajib- 
Hoft h cpeuneii iiikoji, a TaKJKe HaMeTHTb 3aua>m By3a b sto ii oóJiacTn.

MeTOAOM aHKeTbi HccjieaoBajiacb MOJioflestb l-bix KypcoB b ropHO-MeTajiJiyprHaecKoii 
aKaneMun b 1971, 1972 u 1974 rr. Ajih yjioBjieHHa pacxo>KaeHHH MeiKjiy HHTepecaMH ue- 
KjiapnpyeMbiMn npn BCTynjieHim b By3, a npoaBjiaeMbiMH bo BpeMa yaeóbi npHMeHÓH MeToa 
aHajiH3a AOKyMeHTaiiHH. OScjiejfOBaHo 1048 crytienTOK u 3427 cTyueiiTOB.

HHTepec ajia cnopTa cpeaii HccjieayeMoft mojioaSirh ohchb HecTaÓHJibHbift, BpeMeHHbifi 
H cJiyaaftHbiii. 143 oómero ancjia oócjieuoBaHHbix jieBymeK jinnib 16®/o b 1971 r., 25% 
b 1972 r. n okojio 19% b 1974 r. 3aHHMaJiocb KaKHM-HHÓyab bhuom cnopTa b cpeaneft 
niKOjie, hto HHK3K He CBHfleTejibCTByeT o nponHO Bbipa6oTaHHMx HaBbiKax h HHTepecax, 
TaK kuk noHTH noJiOBUHa ueBymeK (a b 1974 rojiy okojio 68%) 3aHHMaioinnxca cnoproM 
b niKOjie, 0TKa3biBaeTca ot Hero b By3e u yxo,’iHT H3 cnopTHBHoii jkh3hh. 143 Tex, kto He 
saHHMajica cnoproM b niKOjie (830 aejioBeK), 176 ueByineK xoaer 3aHHMaTbca cnopioM 
b By3e — KaK óyuTO CHaaaJia.

MyamHHbi npoaBJiaiOT óojibiHHH HHTepec ujia cnopTa. Okojio 30% HCCJieayeMbix 3aHH- 
Majiocb cnoproM b cpejmeń uiKOJie (1034 hcjiobck), ho nocjie npnxo.ua b By3 0TKa3biBaeTca 
426 aenoBeK, a 885 ueKJiapnpyeT oxoTy 3aHHMarbca cnoproM HecMOTpa Ha to, hto He aejiajiH 
3Toro paHbine.

Hhcjio MOJio,ue>KH, KOTopaa peniHJia 3kthbho 3aHHMaTbca cnopioM, 3HaHHiejibH0 
yMeHbinaeTca bo BpeMa yaeóbi. AHajiH3 AOKyMeHTOB b nojioBHHe yaeÓHoro roua 1972/73 
h 1974/75 yKa3biBaer oneiib TpeBo>KHoe aBjieHHe. 143 ancjia 104 ueByineK (oócjiea.OBaHHMx 
b 1972 rouy) 159 (b 1974 rouy) ueKJiapHpyiomHx oxoTy 3aHUMaTbca cnoproM, ocrajiocb 
(jiaKTHHecKH aKTHBHwx 61 (b 1972/73) h 41 (b 1974/75).
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Cpe,n.n MyjKWH tom snawrejibHasi uacTb — 354 b 1972/73 h 786 b 1974/75 rosy 
yXOAHT H3 3KTHBHOH CnOpTHBHOft JKH3HH.

AHajIH3 3T0T HBJIHeTCH AOKa3aTejIbCTBOM CJiaÓOCTH HatUeft CMCTeMbl (JlHSHHeCKOrO BOC- 
nHT3HHH H OTCyTCTBUH 3aÓ0TbI B BaillHX IIIK0JiaX 06 H3MeHeHH5IX B C03H3TejIbH0CTH yueHHKOB, 
o BbipafioTKe cooTBeTCTBeHHoro OTHOiiteHHH k jihwoh 4)H3HqecKoft KyabType.

The interest of contemporary youth in sport

SUMMARY

Problems of sport and tourism have become indispensable elements in each period 
of modern man's growth. The interest in sport among young people has therefore been 
the topie of many a scientific discussion and analysis.

In this paper the author analyses the interest in sports in the time between secon
dary and university level schools. Thus he aims at an evaluation of the work of both 
primary and secondary school and tries to indicate the role of the university level 
school in this respect.

The students of the first year of studies in the Kraków Academy of Mining were 
examined by a ąuestionnaire in the years 1971, 1972 and 1974.

In order to find any differences between the interest in sport, declared at the 
beginning- of studies and during studies, the method of document analysis was applied. 
Altogether 1048 female and 3427 małe students were examined.

Their interest in sport was changeable and often random. Among the examined 
females only 16% in 1971, 25% in 1972 and 19% in 1974 practised any sport in secondary 
school. It did not help them to develop any lasting habits or real interest in sport 
and conseąuently half of them (and in 1974 as much as 68%) gave up sport during 
their studies.

On the other hand of 830 female students who did not practise any sport in 
secondary school — 176 wanted to go in for sport at the Academy.

Małe students showed morę interest in this respect. Ca 30% of them, i.e. 1034 
students, practised sport in secondary school, but 426 gave up any sport during studies. 
885 persons, in spite of the fact, that they did not go in for sport in secondary wanted 
to start it at the Academy.

The number of students, wishing to practise sport, markedly decreased in the 
course of studies. Document analysis, carried out in the middle of the academic years 
1972/73 and 1974/75, revealed a rather alarming situation — from among 104 female 
students (examined in 1972) and 159 (examined in 1974), who took up sport, only 
61 were really active in 1972/73 and only 41 in 1974/75.

In the year 1972/73 354 małe students, and in 1974/75 as many as 786 gave up 
sport activity.

The above analysis stressed the weak points of our physical education system 
and proved the lack of proper care in schools as far as pupils' approach and attitude 
towards sport and physical education are concerned.





AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO w KRAKOWIE

ROCZNIK NAUKOWY 1978

Maria Cepurska-Stankiewicz, Maria Janikowska-Siatka, Magdalena 
Mikuła

Instytut Wychowania Fizycznego i Sportu AWF w Krakowie 
Zakład Metodyki i Praktyk

Porównanie cech morfologicznych, współczynnika 
krążeniowo-oddechowego Skibińskiego 
i cech motorycznych u młodzieży klas V 

w szkołach podstawowych z typowym i poszerzonym 
programem wychowania fizycznego

Comparison of morphological features, Skibiński's circuiatory- 
respiratory coefficient and motorical features irt pupils from 
forms V in Primary Schools with typical and wider programme 

of physical education

Wstęp

Zasadniczym motywem podjęcia tych badań było dążenie do uzyska
nia obiektywnych informacji o rozwoju i sprawności fizycznej młodzieży 
dwóch szkół z różnym programem z wychowania fizycznego w okresie 
4 lat nauki. Problem liczby godzin z wychowania fizycznego w szkołach 
podstawowych od lat zaprząta umysły wielu specjalistów [2, 5]. Dużo po
święca się miejsca rozważaniom na temat jaka liczba godzin z wychowa
nia fizycznego będzie najkorzystniejsza dla prawidłowego rozwoju mor
fologicznego, wydolności układu krążeniowo-oddechowego oraz spraw
ności fizycznej. Podjęliśmy zatem próbę ustalenia wpływu różnej liczby 
godzin ćwiczeń fizycznych prowadzonych w klasach V przypuszczając, 
że zebrane informacje umożliwią lepsze dostosowanie programu wycho
wania fizycznego do potrzeb szkół podstawowych.

W szkole A z 2-godzinnym programem z wychowania fizycznego ty
godniowo i w szkole B z 4-godzinnym poszerzonym programem z wycho
wania fizycznego nauczają magistrowie krakowskiej Akademii Wycho
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wania Fizycznego. Obie szkoły mają bardzo dobre warunki do prowadze
nia wychowania fizycznego i sportu, posiadają boiska do zespołowych 
gier sportowych, bieżnie, skocznie oraz dobrze wyposażone sale gimna
styczne.

Materiał i metoda

Badaniami objęto losowo dobrane grupy dziewcząt i chłopców z klas 
V w liczbie 118 osobników, których pochodzenie obrazuje poniższe zesta
wienie.

Pochodzenie społeczne Szkoła nr 5 Szkoła nr 12

Robotnicze 25,4% 25,4%

Inteligenckie 64,4% 66,1%

Inne 10,2% 8,5%

Razem 100% 100%

Wynika z niego, że w obu szkołach jest przewaga młodzieży pocho
dzenia inteligenckiego.

Badania wstępne wykonano w październiku 1974 r. przewidując ich 
powtarzanie w następnych 3 latach. Rozpatrywano: cechy morfologiczne 
(wysokość i ciężar ciała), współczynnik krążeniowo-oddechowy Skibiń
skiego (tętno, czas dowolnego bezdechu i pojemność życiową płuc [1]) 
oraz ocenę sprawności motorycznej za pomocą testu Denisiuka. Wyniki 
badań obliczono podstawowymi metodami statystycznymi.

Wyniki

W tabeli I przedstawiono średnie arytmetyczne (x), odchylenie stan
dardowe (S), błąd średniej arytmetycznej (Sx), współczynnik zmienności 
(V) i obszar zmienności (R) poszczególnych parametrów dziewcząt z 2 ba
danych szkół.

Z tabeli I wynika, że średnie arytmetyczne wszystkich badanych para
metrów, z wyjątkiem ciężaru ciała i szybkości, są korzystniejsze w szko
le B. Odchylenie standardowe takich parametrów, jak WKOS, siła, wy
trzymałość jest wyższa w szkole B, co dowodzi, że dziewczęta z tej szko
ły są bardziej zróżnicowane pod względem tych cech. Natomiast odchy
lenie standardowe wysokości ciała, ciężaru ciała, mocy i zwinności są 
bardziej zróżnicowane w szkole A.
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W tabeli II przedstawiono wyniki badań chłopców. I tak w szkole 
B średnie arytmetyczne wszystkich parametrów, z wyjątkiem ciężaru cia
ła i szybkości, są wyższe. Odchylenie standardowe takich parametrów, 
jak WKOS, moc, zwinność i wytrzymałość jest wyższa w szkole B, co do
wodzi, że chłopcy z tej szkoły są bardziej zróżnicowani pod względem 
tych cech. Natomiast odchylenie standardowe wysokości ciała, ciężaru 
ciała i siły jest większe w szkole A.

Cechy motoryczne według skali Denisiuka zestawiono w tabeli III, 
obliczając również średnią sprawność ogólną dla rozpatrywanych 4 grup.

Tabela III — Table III
Cechy motoryczne i średnia sprawność ogólna badanych grup wg skali Denisiuka 

Motor features and mean generał efficiency of the examined groups according to De- 
nisiuk test

Lp. Dziewczęta Chłopcy
A B A B

1 Siła 47,0 54,5 52,0 54,0

2 Moc 40,0 59,5 41,0 47,0

3 Szybkość 58,5 52,5 41,0 27,0

4 Zwinność 52,0 58,0 39,5 54,0

5 Wytrzymałość 54,0 58,0 45,5 ' 53,0

6
Sprawność 
ogólna

50,3 56,5 43,8 47,0

Z oceny punktowej wynika, że młodzież szkoły B ze zwiększoną liczbą 
godzin z wychowania fizycznego w sprawności ogólnej jest lepsza (dziew
częta uzyskały o 6,2 pkt. więcej, chłopcy o 3,2 pkt.) tylko w szybkości 
dziewczęta i chłopcy ze szkoły B są słabsi (dziewczęta o 6,0 chłopcy o 14 
pkt.).

Wyniki z tabeli III przedstawiono graficznie na ryc. 1 i 2. Wykresy po
kazują bardzo wyraźnie, jak małą liczbę punktów w ocenie szybkości 
otrzymała młodzież ze szkoły B. Korzystniej kształtuje się w szkole ze 
zwiększoną liczbą godzin wychowania fizycznego u dziewcząt moc i siła, 
a u chłopców zwinność.

Dla oceny istotności różnic badanych grup posłużono się testem t — 
Studenta. Wyniki przedstawiono w tabeli IV. Przyjmując za poziom istot
ności wartość P = 0,05 (5%) można stwierdzić, że badane grupy dziew
cząt są jednorodne pod względem następujących cech: wysokość ciała, 
ciężar ciała, WKOS, szybkość, wytrzymałość. Istotne różnice występują 
w sile i mocy na korzyść młodzieży ze szkoły B o zwiększonej liczbie go
dzin wychowania fizycznego.
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Ryc. 1. Cechy motoryczne i sprawność ogólna dziewcząt wg skali Denisiuka

Fig. 1. Motor features and mean generał efficiency of girls according to Denisiuk test

Ryc. 2. Cechy motoryczne i sprawność ogólna wg skali Denisiuka

Fig. 2. Motor features and mean generał efficiency according to Denisiuk test

W grupach chłopców takie cechy, jak wysokość ciała, ciężar ciała, 
siła, moc, wytrzymałość wykazały jednorodność. Bardzo istotne różnice 
wystąpiły natomiast w WKOS i zwinności na korzyść młodzieży ze szko
ły B.

Dyskusja

Analizując zebrane przez nas wyniki dotyczące wysokości i ciężaru 
ciała widzimy, że poziom ich jest zbliżony do wyników badań prowadzo
nych w 1963 r. przez L. Denisiuka i H. Milicerową [4] wśród młodzieży 
warszawskiej. Obecna doba automatyzacji i motoryzacji powoduje na
wet u dzieci mniejszą aktywność ruchową, co niewątpliwie może mieć 
wpływ na cechy morfologiczne, funkcjonalne i motoryczne. Współczyn
nik krążeniowo-oddechowy Skibińskiego (WKOS) rozpatrywanych grup 
jest dość wysoki, bo kształtuje się na poziomie dzieci w wieku lat 13 ba
danych przez Mazurkiewicza [6] w 1971 r. Sprawność motoryczna bada
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nych grup wykazuje poziom niższy niż w cytowanych poprzednio bada
niach Denisiuka.

Godne jest podkreślenia, że grupy dziewcząt uzyskały lepsze wyniki 
w sprawności motorycznej od grup chłopców (tab. III), co można by tłu
maczyć ich wcześniejszym okresem rozwojowym. Zjawisko to zaobser
wowano także w badaniach Strzyżewskiego w 1970 r.

Przypuszczamy, że długofalowe badania młodzieży ze szkół o różnej 
liczbie godzin w.f. oraz planowa i racjonalna praca zaangażowanego nau
czyciela w.f. będą miały wpływ na rozwój morfologiczny, funkcjonalny 
i motoryczny poszczególnych grup. Pozwoli to udokumentować celowość 
zwiększania liczby godzin z wychowania fizycznego. Jak podaje W. Łyso- 
mirska-Łobożewicz [5]: ,,rozszerzony program wychowania fizycznego za
równo w ramach obowiązkowej siatki godzin, jak i zajęć pozalekcyjnych 
będzie przyczyniał się do gromadzenia doświadczeń w zakresie metod 
pracy dydaktyczno-wychowawczej oraz będzie sprzyjał prowadzeniu sze
rzej niż dotychczas organizacji badań nad wpływem wzmożonych ćwi
czeń ruchowych na rozwój psychofizyczny uczniów w różnych grupach 
wieku".

Wnioski

1. W dobranych losowo grupach stwierdzono istotności różnic 
u dziewcząt w sile i mocy, a u chłopców w zwinności i WKOS.

2. W sprawności ogólnej lepszą była młodzież ze szkoły B o poszerzo
nym programie z wychowania fizycznego (dziewczęta uzyskały o 6,2 pkt 
więcej, a chłopcy 3,2 pkt więcej wg skali Denisiuka).

3. Próba dotycząca szybkości wskazuje, że lepsze średnie arytmetycz-

Tabela IV — Table IV t

Essential differences in parametres in małe- and female groups in A- and B-school

Istotność różnic badanych parametrów w grupach dziewcząt i chłopców ze szkoły A i B

Cecha badana
Dziewczęta Chłopcy

t P różnica t P różnica

Wysokość ciała 1,07 0,3 1,7 0,62 0,5 1,0
Ciężar ciała 1,5 0,1 2,56 0,65 0,5 0,99
WKOS 1,17 0,2 0,9 13,33 0,001"* 12,65
Siła 18,26 0,001*" 4,8 1,83 0,1 5,9

Moc 9,16 0,001"* 11,05 1,23 0,2 2,67

Szybkość 1,57 0,1 0,34 2,07 0,05 0,71

Zwinność 2,04 0,05 0,9 6,6 0,001’" 2,55

Wytrzymałość 1,42 0,1 0,6 2,05 0,05 2,1
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ne uzyskała młodzież ze szkoły A. Test i-Studenta nie wykazuje tu jed- 
jednak istotności różnic.

4. Porównanie badanych parametrów w następnych latach w szkołach 
z normalnym programem i poszerzonym programem z w.f. pozwoli na 
pochwycenie zachodzących zmian morfologicznych, funkcjonalnych i mo- 
torycznych pod wpływem stosowanych ćwiczeń i różnego obciążenia go
dzinowego.
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PE3IOME

Uejibio AaHHoił pafioTbi 6u.no cpaBHemie Mop<|)OJiormecKHX uepT, UHpKyjiHitHOHHO-Abi- 
xaTe.ibnoro K03(j>4>HiiHeHTa, a TaKHte ABHraTejibHbix uepT y AeTeft V KJiacca (b BO3pacTe 
11 JieT h 9 MecaueB) H3 uikoabi — A, c AByxHacoBoft nporpaMMoft <j)H3HliecKoro BocnHTaHHH 
b ne.ibio, co iiikojioh — B c pacuiHpeHHoft nporpaMMoft 4>n3nnecKoro BOcnuTaHtta ocymecr- 
BjiaeMoft 3a 4 naca b HeAejibio. HccjieAOBajiacb rpynna 118 AeTeft (aeBOUKH u MaAbtHKH).

PaccMaTptiBajiHCb: pocT h Bec Te.ia, H3 uacTOTbi nyjibca Ha 1 mhh., npoH3BOAbHoro 
anitos h >KH3HeHHoro oóieMH .'ierxnx bmahcacho HHpKyjisitinoHHo-AuxaTenbHbift noKa3aTejib 
CKHÓHHCKOro, a ABHraTenbHbie uepTbi HccjieAOBajincb TecroM JtennciOKa.

Pe3yjibTaTbi HccjieAOBaHHft BMHHCAeHM ochobhumh CTaTHCTHaecKHMH MeTOAaMH. CpeA- 
HHe apn(|)MeTHHecKHe HCCJie«yeMbix napaMeTpoB 3a HCKjnoueHHeM Beca Tena h CKopociH ómjih 
óojiee noJie3HH b niKOjie — B. CyutecTBeHHbie pa3HHitbi y AeBoueK b nojib3y niKOJibi — B 
C yBejIHHeHHMM KOJIHHeCTBOM ypOKOB (jjHSHHeCKOrO BOCnHTaHHH BHCTynHJIH B CHJie H M0UI- 
HOCTH. y ManbHHKOB OHeHb CymeCTBeHHbie pa3HHn,H BbICTynHJIH B HHpKyJIflIIHOHHO-AbIXa- 
•TejibHOM noKa3aTejie CkhShhckoto h b jiobkocth. Taione no nncajie ohkob JfeHHCiOKa sra 
MOJioaejKb óbiJia jiymneft no oómeft HcnpaBHOcTH, acbohkh Ha 6,2 owa, MaAbHHKH Ha 3,2 owa 
ueM MojioaetKb H3 hikojim — A. Jlninb no ckopocth acbohkh h ManbHHKH H3 mKoribi — B 
ÓHJIH CJlaÓee. EIpOAOJUKalOmHeCH TpH rosa HCCAeA0B3HHH nO3BOAHT yjIOBHTb pa3HHHbI Bbl- 
reKaioiHHe H3 pa3Horo KOJinnecTBa ypOKOB 4>H3HHecKoro BocnHTaHHH.
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Comparison of morphological features, Skibińskfs circulatory-respiratory 
coefficient and motorical features in pupils from forms V in primary schools with 

typical and wider programme of physical education

SUMMARY

The purpose of the present paper was to compare morphological features, a cir
culatory-respiratory coefficient and motorical features in children from forms V (11 years 
and 9 months old) in Primary Schools — A) with 2 hours of P.E. weekly, and B) 
with a wider programme — 4 hours of P.E. weekly. 118 children were examined 
altogether (boys and girls).

The following factors were taken into consideration: stature and weight, WKOS- 
-computed from pulse race per 1 min., voluntary apnea and vital capacity, and motori
cal features examined by a Denisiuk's test.

The results of the examinations were computed by basie statistical methods. Mean 
arithmetic values of the parameters studied, apart from weight and speed, were better 
in school B. Strength an defficiency in girls from schód B were considerably higher. 
There were significant differences in WKOS and dexterity in boys. The pupils from 
school B were better from those from school A also in a generał dexterity according 
to Denisiuk's scalę — girls of 6.2 points, and boys of 3.2 points. Only the speed of 
the boys and girls was from school B smaller than in the case of the youth from 
school A. The examinationś carried out for three years will help grasp the differences 
resulting from different number of P.E. classes at school.



*

•

■

■

X



AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Józef Dębski

Instytut Organizacji i Obsługi Ruchu Turystycznego AWF w Krakowie

Stan i wykorzystanie szkolnych obiektów sportowych 
na terenie miasta Krakowa

An estimation of the utilization of school sport facilities 
and the demand for them in Cracow

W procesie upowszechniania kultury fizycznej i turystyki zasadniczą 
folę odgrywa szkoła. Jest ona bowiem jedyną instytucją, której oddzia
ływaniu podlega każdy obywatel przez 8 lat, a następnie przez 10 lat, i to 
w tym okrśsie życia, w którym wartość ruchu jako czynnika rozwoju 
organizmu i jego funkcji jest bardzo istotna.

Wszechstronne wykorzystanie walorów wychowania fizycznego 
i sportu w wieku szkolnym jest najefektywniejszą i najekonomiczniejszą 
drogą, która prowadzi do upowszechnienia i podniesienia poziomu kul
tury fizycznej w całym społeczeństwie.

Nieodzownym warunkiem pełnej realizacji programu wychowania fi
zycznego i osiągnięć sportowych młodzieży szkolnej jest baza material
na szkoły i środowiska, tzn. wyposażęnie szkół w urządzenia sportowe 
o odpowiedniej liczbie i jakości, zaopatrzenie we właściwy sprzęt spor
towy i turystyczny.

W tej sytuacji bardzo ważna jest dokładna i pełna znajomość stanu 
ilościowego bazy, jej przystosowania do celów wychowania fizycznego, 
aktualnego stopnia wykorzystania bądź potencjalnych możliwości ich 
wykorzystania w przyszłości.

Problematykę badawczą w tym zakresie podjął były Zakład Rekreacji 
Ruchowej Akademii Wychowania Fizycznego w Krakowie w ramach 
prac nad kompleksową inwentaryzacją i analizą bazy materialnej kultu
ry fizycznej i turystyki na terenie miasta Krakowa, prowadzonych przez 
Wydział Kultury Fizycznej i Turystyki Urzędu Miasta Krakowa. Analizę
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stanu ilościowego i eksploatacyjnego szkolnej bazy sportowej oparto na 
podstawie badań ankietowych wykonanych przez studentów I roku re
kreacji pod kierunkiem Koła Naukowego Turystyki i Rekreacji.

Dotychczasowe dane statystyczne, jakimi dysponowały władze szkol
ne i sportowe, były jednak fragmentaryczne. Niniejsze badania zatem 
miały na celu uzyskanie najpełniejszego źródła informacji o stanie fakty
cznym sportowej infrastruktury w szkolnictwie Krakowa.

Badaniami objęto ogółem 201 szkół, do których uczęszczało 195 760 
uczniów i studentów1 (tab. I).

1 Według Rocznika Statystycznego Miasta Krakowa z 1974 r. Uwzględniono stan 
uczniów i studentów wszystkich typów szkół w roku szkolnym 1973/74.

Tabela I — Table I

Szkoły z poszczególnych dzielnic Krakowa, w których przeprowadzono badania 
The examined schools in Cracow

Dzielnica
Typ szkoły

podstawowe średnie wyższe

Krowodrza 31 19
(w tym 5 zespołów szkół, tj.

14 szkół’)

5

Nowa Huta 28 20
(w tym 6 zespołów szkół, tj.

14 szkół")
Podgórze 24 13

(w tym 4 zespoły szkół, tj.
10 szkół’)

Śródmieście 22 33 6
Łączna liczba 
szkół

105 (w tym 8 zespołów szkół, tj.
21 szkół')

11

Liczba uczniów— 
studentów

67 836 85
72 260

55 664

Zespoły szkół, w skład których wchodzą dwie, trzy, ewentualnie cztery różnego typu szkoły, któ
re mieszczą się przeważnie w jednym budynku szkolnym wyposażonym w jedną salę gimnastyczną.

Szkoły te realizują program wychowania fizycznego, rekreacji fizycz
nej, turystyki, jak również zajęć kulturalno-rozrywkowych w oparciu 
o niezbędne obiekty, urządzenia sportowe, urządzenia towarzyszące oraz 
odpowiedni sprzęt sportowy i turystyczny.

Do urządzeń sportowych należą:
1) urządzenia budowlane,
2) urządzenia terenowe.
Do szkolnych urządzeń budowlanych zalicza się przede wszystkim 

sale gimnastyczno-sportowe oraz pływalnie kryte. Obiekty terenowe to 
wszelkiego rodzaju urządzenia boiskowe, urządzenia do lekkiej atletyki, 
tory przeszkód, ścieżki zdrowia itp.
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Szkolne sale gimnastyczne miasta Krakowa

Podstawową szkolną bazą sportową są sale gimnastyczne, uznawane 
za jedno ze szkolnych pomieszczeń do nauki, ponieważ służą do realizo
wania zajęć z wychowania fizycznego, objętych programem nauczania, 
który obowiązuje w każdej szkole.

Wielkość sal gimnastycznych oraz wymagane wyposażenie określają: 
Normatyw Techniczny Projektowania szkolnych sal gimnastycznych 
(NTP), ustanowiony w dniu 5 października 1962 r. oraz NTP szkół poszcze
gólnych typów2. Normatyw Techniczny Projektowania przewiduje możli
wość budowy dla szkół sal gimnastycznych o trzech wielkościach:

2 Zarządzenie nr 47 Przewodniczącego GKKFiT z dnia 28 czerwca 1968 r. oraz Za
rządzenie Ministra Oświaty i Szkolnictwa Wyższego z dnia 16 lipca 1968 r.

I — 18 X 10,5 X 5,1 m,
II — 21 X 10,5 X 5,1 m,

III — 24 X 12 X 5,1 m.
Należy zaznaczyć, iż ten sam Normatyw przewiduje także możliwość bu
dowy sal zastępczych.

Salę gimnastyczną tworzy zespół funkcjonalny z pomieszczeniami po
mocniczymi, które stanowią tzw. zaplecze sali, a zarazem zaplecze boisk. 
Na zaplecze to składają się następujące pomieszczenia:

1) przechowalnia sprzętu sportowego używanego w sali ewentualnie 
na boisku,

2) przebieralnie,
3) umywalnie,
4) pokój dla nauczyciela przedmiotu wychowanie fizyczne.
Przyjmując wymienione wielkości i uwzględniając wymiary sal gim

nastycznych, zawarte w zatwierdzonym przez Główny Urząd Statystycz
ny dla Głównego Komitetu Kultury Fizycznej i Turystyki ,,Formularzu 
US-3", który dotyczy sprawozdania jednostkowo-zbiorczego o ilościowym 
stanie urządzeń sportowych, sporządzono strukturę szkolnych sal gimna
stycznych miasta Krakowa.

Na ogólną liczbę 159 sal gimnastycznych 31, tj. 19,5%, stanowią sale 
o wymiarach 18 X 10,5 m — 37, tj. 23,3%, sale o wymiarach 21 X 10,5 m 
oraz 19, tj. 4,1%, stanowią sale o wymiarach 21 X 10,5 m — 36 X 18 m. 
Pozostałe 72 sale, tj. 45,3%, zaliczono do zastępczych sal gimnastycznych. 
Szczegółowo zagadnienie to ilustruje tabela II.

Uzyskany materiał badawczy porównano z obowiązującymi normaty
wami technicznymi projektowania i wyposażenia sal gimnastycznych. 
Wyniki badań w tym zakresie są niezadowalające.

Na 105 szkół podstawowych sale gimnastyczne posiadało 99, w tym 
tylko 50 szkół dysponuje salą gimnastyczną o powierzchni zgodnej 
z NTP. Spośród 85 badanych szkół średnich, salą gimnastyczną dysponu
je 47, w tym tylko 29 posiada salę zgodną z normatywami. Na 11 wyż-
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Tabela II — Table II

Struktura szkolnych sal gimnastycznych miasta Krakowa (stan 1. IV. 1975) 
Sport infrastructure in Cracow schools

Dziel
nica Typ szkoły

Sale gimnastyczne
Łączna 
liczba 

sal 
gimn.

Licz
ba 

szkół
18X

X10,5 m
21X

X10,5 m
21X 10,5 m 

do 
36X18m

zastępcze

K
ro


w

od
rz

a

Podsta
wowe 9 1 1 18 29 31

Średnie — 3 2 5 10 19

Wyższe 1 — 4 4 9 5

10 4 7 27 48 55

N
ow

a
H

ut
a

Podsta
wowe 4 11 2 12 29 28

Średnie 4 8 1 2. 15 20

Wyższe — — — — — —

8 19 3 14 44 48

Po
d

gó
rz

e

Podsta
wowe 5 6 9 20 24

Średnie — 3 — 3 6 13

Wyższe — — — — — —

5 9 — 12 26 37

Śr
ód


m

ie
śc

ie

Podsta
wowe 5 3 3 10 21 22

Średnie 3 2 3 8 16 33

Wyższe — — 3 1 4 6

8 5 9 19 41 61

O
gó

łe
m

 
m

. K
ra


kó

w

Podsta
wowe 23 21 6 49 99 105

Średnie 7 16 6 18 47 85

Wyższe 1 — 7 5 13 11

Razem 31 37 19 72 159 201
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Tabela III — Table III

Przydatność sal gimnastycznych do zespołowych gier sportowych 
Gamę facilites in school sport halls

z

Dziel
nica

Typ 
szkoły

Sale
18X10,5 m

Sale
21X10,5 m

Sale 21X10,5 m 
do 36X18 m Zdstępcze

og
ół

em

uc
hw

yt
y 

do
 sia

tk
i

ta
bl

ic
e 

do
 ko

sz
a

og
ół

em

uc
hw

yt
y 

do
 sia

tk
i

ta
bl

ic
e 

do
 ko

sz
a

og
ół

em

uc
hw

yt
y 

do
 sia

tk
i

ta
bl

ic
e 

do
 ko

sz
a

og
ół

em

uc
hw

yt
y 

do
 sia

tk
i

ta
bl

ic
e 

do
 ko

sz
a

K
ro


w

od
rz

a Podsta
wowe 9 3 3 1 1 1 1 1 1 18 1 3

Średnie — — — 3 — — 2 1 1 5' — —

Wyższe 1 1 1 — — — 4 2 2 4 2 2
10 4 4 4 1 1 7 4 4 27 3 5

N
ow

a
H

ut
a

Podsta
wowe 4 1 1 11 7 6 2 1 1 12 2 2

Średnie 4 2 1 8 3 3 1 1 1 2 — —

Wyższe

8 3 2 19 10 9 3 2 2 14 2 2

Po
d

gó
rz

e Podsta
wowe 5 2 2 6 4 2 __ 9 1 2

Średnie — — — 3 3 3 — — — 3 — —

Wyższe

5 2 2 9 7 5 — — - 12 1 2

Śr
ód


m

ie
śc

ie Podsta
wowe 5 3 3 3 1 1 3 1 1 10 2 1

Średnie 3 — — 2 1 1 3 — — 8 1 —

Wyższe — — — — — — 3 2 2 1 1 1

8 3 3 5 2 2 9 3 3 19 4 2

O
gó

łe
m

 
m

. K
ra


kó

w

Podsta
wowe 23 9 9 21 13 10 6 3 3 49 6 8

Średnie 7 2 1 16 7 7 6 2 2 18 1 —

Wyższe 1 1 1 — — — 7 4 4 5 3 3

Razem 31 12 11 37 20 17 19 9 9 72 10 11
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szych szkół Krakowa 5 z nich dysponuje właściwymi salami gimnastycz- 
no-sportowymi, o wymiarach 21 X 10,5 m do 36 X 18 m.

Statystycznie co druga szkoła dysponuje salą gimnastyczną o charak
terze zastępczym. Badania wykazały, że wiele sal tego typu powstało 
dzięki adaptacji różnych pomieszczeń na sale do ćwiczeń fizycznych. Po
mieszczenia te cechuje mała powierzchnia, brak wentylacji, niskie stro
py, nieprawidłowe oświetlenie, itp.

Wydaje się, że eksploatacja tego typu sal utrudnia, a w wielu wypad
kach wręcz uniemożliwia prowadzenie gier zespołowych czy też zajęć 
gimnastycznych w pełnoklasowych zespołach młodzieży.

Dla dokładniejszego naświetlenia powyższego zagadnienia, biorąc pod 
uwagę wymiary sal gimnastycznych oraz ich wyposażenie wbudowane, 
tj. tablice do koszykówki i uchwyty do siatkówki, określono przydatność 
szkolnych sal gimnastycznych do prowadzenia zespołowych gier sporto
wych.

I tak, sale zastępcze w liczbie 72, których wymiary są mniejsze od 18 
X 10,5 m, nie nadają się do prowadzenia gier zespołowych, niemniej jed
nak niektóre z nich posiadają tablice do koszykówki lub uchwyty do siat
kówki, gdzie prowadzone są zajęcia z tych dyscyplin sportowych.

Sale gimnastyczne o wymiarach od 18 X 10,5 m do 21 X 10,5 dysponu
ją pełnowymiarową powierzchnią boisk do piłki siatkowej, tj. powierzch
nią 9,0 X 18 m.

Sale o wymiarach 21 X 10,5 m do 36 X 18 m mogą być przystosowane 
do gry zarówno w piłkę siatkową, w koszykówkę, jak i do gry w piłkę 
ręczną 7-osobową. Należy podkreślić, iż nie wszystkie badane szkolne 
sale gimnastyczne były przystosowane do prowadzenia zajęć z zespoło
wych gier sportowych.

Szkół posiadających sale gimnastyczno-sportowe z boiskami do gry 
w piłkę siatkową jest 41, 9 szkół posiada sale gimnastyczne przystosowa
ne do gry w koszykówkę. Krytym boiskiem do piłki ręcznej dysponuje 
tylko Akademia Wychowania Fizycznego.

Z przytoczonych danych wynika, iż najlepsze warunki w tym zakre
sie posiadają szkoły średnie, zlokalizowane w dzielnicy Krowodrza i No
wa Huta. Szczegółowo zagadnienie to ilustruje tabela III.

Wyposażenie szkolnych sal gimnastycznych

Wyposażenie szkolnych sal gimnastycznych obejmuje między inny
mi:

a) wyposażenie wbudowane, które składa się z drabinek gimnastycz
nych, krat, lin pionowych, kółek gimnastycznych, uchwytów do siatkówki 
oraz tablic do koszykówki,

b) wyposażenie ruchome to: materace, kozły, konie, skrzynie, ławki
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Tabela IV — Table IV

Wyposażenie szkolnych sal gimnastycznych 
Special eguipment of gym halls in the examined schools

Dziel
nica Typ szkoły

Wyposażenie
Wbudowane Ruchome

dr
ab

in
ki

kr
at

y

lin
y

kó
łk

a

ta
bl

ic
e 

do
 ko

sz
a

uc
hw

yt
y 

do
 sia

t.

m
at

er
ac

e

ko
zł

y 
ko

ni
e

sk
rz

yn
ie

. c
5 S
J2o>

K
ro


w

od
rz

a

Podsta
wowe

20 — 1 1 8 6 27 19 24 18

Średnie 5 — 1 1 1 1 9 6 8 8

Wyższe 5 — / — 5 5 5 2 2 2

30 — 2 2 14 12 41 27 34 28

N
ow

a
H

ut
a

Podsta
wowe

23 2 5 3 9 10 28 20 27 26

Średnie 9 — 1 — 5 6 11 9 12 7

Wyższe —

32 2 6 3 14 16 39 29 39 33

Po
d

gó
rz

e

Podsta
wowe

12 — 1 1 6 7 18 16 17 14

Średnie 3 -— — 1 2 2 5 5 5 3

Wyższe

15 — 1 2 8 9 23 21 22 17

Śr
ód


m

ie
śc

ie

Podsta
wowe

15 1 3 4 5 7 17 16 20 14

Średnie 13 1 1 1 1 2 16 13 12 14

Wyższe 3 1 1 1 1 1 3 . 3 2 3

31 3 5 6 7 10 36 32 34 31

O
gó

łe
m

 
m

. K
ra


kó

w

Podsta
wowe

70 3 10 9 28 30 90 71 88 72

Średnie 30 1 3 3 9 11 41 33 37 32

Wyższe 8 1 1 1 6 6 8 5 4 5

Razem 108 5 14 13 43 47 139 109 129 109
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gimnastyczne i równoważnie. Wymienione urządzenia i sprzęt zalicza się 
do podstawowego wyposażenia szkolnych sal gimnastycznych.

Na podstawie przeprowadzonych badań należy stwierdzić, iż zadowa
lający jest stan wyposażenia szkolnych sal gimnastycznych w sprzęt 
i urządzenia sportowe. Większość sal wyposażono w materace, skrzynie 
i ławeczki gimnastyczne. Najwyższy standard w tym zakresie posiadają 
sale gimnastyczne będące w dyspozycji szkół podstawowych i wyższych, 
nieco mniejszy stopień wyposażenia zarejestrowano w szkołach średnich. 
Natomiast zdecydowana większość sal nie posiada wyposażenia wbudo
wanego, stałego. Poza dość częstym występowaniem w salach gimnasty
cznych drabinek do ćwiczeń ruchowych, które występują w 108 salach, 
pozostałe stałe wyposażenie, tj. kraty, liny, kółka gimnastyczne itp. wy
stępuje w niewielkiej ilości.

Z analizy tabeli IV wynika, iż spośród 159 szkolnych sal gimnastycz
nych tylko 5 sal wyposażono w kraty, 13 w kółka i 14 w liny pionowe. 
Z przytoczonych danych wynika także, iż tak sale gimnastyczne szkół 
podstawowych jak i średnich i wyższych dysponują podobnym standar
dem wyposażenia w tym zakresie. Należy jednak podkreślić, że brak od
powiedniego wyposażenia ogranicza pełną realizację programu wycho
wania fizycznego w badanych szkołach. Niedobór wyposażenia sal gim
nastycznych w sprzęt i urządzenia sportowe nasila się szczególnie w okre
sie jesienno-zimowo-wiosennym, kiedy przyszkolne terenowe urządzenia 
wyłączone są z okresowej eksploatacji.

Dobrze z kolei przedstawia się zaplecze sanitarno-gospodarcze bada
nych sal gimnastycznych i urządzeń terenowych. Z analizy tabeli V wy-

Tabela V — Table V

Zaplecze sanitarno-gospodarcze sal 
Sanitary eguipment of school gym halls

Wyposa
żenie 

pomocnicze 
sal

Krowodrza Nowa Huta Podgórze Śródmieście
Ogó
łems. p. s. śr. s.

w. s. p. s. śr. •s
w. s. p. s. 

śr.
s.

w. s.p. s. śr. s.
w.

Piece 1 . 1 — 1 — — 4 2 — 1 1 — 11

Centralne 
ogrzewanie 28 9 9 27 15 — 16 4 — 19 15 4 146

Szatnie 21 10 5 23 12 — 17 3 — 15 14 3 123

Umywal
nie 19 10 5 19 11 __ 15 3 — 13 13 3 111

Natryski 14 6 5 20 10 — 12 3 — 10 5 2 87

Magazyn 
sprzętu 20 10 5 27 12 — 16 4 — 14 13 3 124

s.p. — szkoła podstawowa, s.śr. — szkoła średnia, s.w. — szkoła wyższa
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nika, iż w większości przypadków sale gimnastyczne wyposażone są 
w urządzenia pomocnicze, jak przechowalnie sprzętu sportowego, prze
bieralnie, umywalnie itp. Spośród 159 sal gimnastycznych w 124 są ma
gazyny sprzętu, w 123 szatnie, 111 umywalnie i w 87 natryski. Łącznie 
w 146 salach gimnastycznych było centralne ogrzewanie, a tylko w 11 
zarejestrowano piece kaflowe. Należy podkreślić, że sale te przeznaczo
ne są do remontu, podczas którego zostaną wyposażone w centralne 
ogrzewanie.

Wykorzystanie szkolnych urządzeń sportowych

Przyjrzyjmy się z kolei jak przedstawia się zagadnienie wykorzysta
nia szkolnych urządzeń sportowych.

Zgodnie z obowiązującymi przepisami, szkolne obiekty sportowe po
winny być wykorzystywane w ciągu całego tygodnia. Czas użytkowania 
obiektów krytych określa się w granicach od godziny 7 rano do 22, nato
miast obiekty otwarte powinny być eksploatowane od godziny 7 do zmro
ku [5], Ustalenia te mają istotne znaczenia dla pełnego wykorzystania 
obiektów sportowych.

Przy badaniu stopnia wykorzystania szkolnych sal gimnastycznych 
posłużono się metodą ustalania intensywności godzinowej eksploatacji 
tych urządzeń.

Podstawowymi czynnościami potrzebnymi do ustalenia wykorzystania 
sal była inwentaryzacja sal gimnastycznych oraz analiza dzienników ich 
eksploatacji.

Przyjmując, zgodnie z Zarządzeniem Ministra Oświaty i Szkolnictwa 
Wyższego, wskaźnik wykorzystania sal wynoszący 15 godzin na dobę, 
widzimy, że zjawisko to różnie kształtuje się w poszczególnych typach 
szkół i dzielnicach.

W dzielnicy Krowodrza znajduje się 48 szkół z salami gimnastyczno- 
-sportowymi. Na podstawie dziennika eksploatacji ustalono, iż w salach 
tych w ciągu tygodnia przeprowadzono 2684 godziny zajęć. Oznacza to, 
że przeciętnie przypada około 10 godzin na salę w ciągu jednej doby. 
W nowohuckich szkołach wskaźnik intensywności wykorzystania bada
nych sal jest nieco wyższy i wynosi 11 godzin na dobę. Najmniejszy 
wskaźnik wykorzystania sal zarejestrowano w szkołach zlokalizowanych 
na terenie dzielnicy Podgórza. Szczegółową sytuację w omawianym za
kresie przedstawia tabelą VI.

Jak wynika z przytoczonych danych liczbowych, sale gimnastyczne 
pełnowymiarowe są w zasadzie eksploatowane w normie zbliżonej do 
obowiązującej, niemniej jednak dysponują rezerwami w tym zakresie. 
Dużą rezerwę w wykorzystaniu stanowią sale gimnastyczne zastępcze, 
będące przede wszystkim w eksploatacji szkół podstawowych, które jak 
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Tabela VI — Table VI

Intensywność wykorzystania sal gimnastycznych 
The degree of utilization of sport halls in schools

Dziel
nica

Typ 
szkoły

Liczba sal 
gimnastycz

nych

Liczba godzin 
eksploatacji 

ogółem

Liczba godzin na jedną salę

Tygodniowy 
wskaźnik7 
intensyw

ności wyko
rzystania

Dobowy 
wskaźnik 
intensyw

ności wyko
rzystania

K
ro


w

od
rz

a Podsta
wowe 29 1488 51 9

Średnie 10 666 67 11

Wyższe 9 528 59 10

48 2684 56 10

N
ow

a
H

ut
a

Podsta
wowe 29 1732 59 10

Średnie 15 1096 73 12

Wyższe — —

44 2828 64 11

Po
d

gó
rz

e

Podsta
wowe 20 884 44 7

Średnie 6 429 71 12

Wyższe — — — —

26 1313 51 9

Śr
ód


m

ie
śc

ie

Podsta
wowe 21 1488 71 12

Średnie 16 1134 71 12

Wyższe 4 311 77 13

41 2933 59 10

O
gó

łe
m

 
m

. K
ra


kó

w

Podsta
wowe 99 5592 56 10

Średnie 47 3325 71 12

Wyższe 13 839 64 11

Razem 159 9756 61 10
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wynika z badań, zaniżają nieco wynoszący 10 godzin wskaźnik ogólny 
intensywności wykorzystania szkolnych sal gimnastycznych miasta Kra
kowa. Nie znaczy to jednak, by sale te nie były udostępniane innym użyt
kownikom. Wśród badanych szkół najwyższym wskaźnikiem legitymują 
się sale gimnastyczne przy szkołach średnich — 12 godzin na dobę, na
stępnie sale szkół wyższych — 11 godzin na dobę oraz sale szkół pod
stawowych, których ogólnomiejski wskaźnik intensywności wykorzysta
nia wynosi 10 godzin na dobę.

Wydaje się, że w obliczu priorytetu spraw wypoczynku i szybkiego 
narastania społecznych potrzeb w tym zakresie, zachodzi konieczność 
udostępnienia szkolnych obiektów sportowych organizacjom i instytu
cjom zajmującym się organizacją czynnego wypoczynku po pracy i nau
ce. Urządzenia te powinny w znacznej mierze zainteresować zwłaszcza 
Towarzystwo Krzewienia Kultury Fizycznej, organizacji borykającej się 
z niedostatkiem własnej bazy materialnej. W niektórych przypadkach sa
le tego typu mogą stanowić dobre warunki do uprawiania czynnej rekre
acji ruchowej w ramach codziennego wypoczynku mieszkańców miast 
i osiedli mieszkaniowych.

W związku z powyższym każda szkoła po zaspokojeniu swoich po
trzeb związanych z realizacją programu wychowania fizycznego powinna 
udostępnić własne urządzenia sportowe przede wszystkim szkołom po
zbawionym urządzeń, a w dalszej kolejności następującym jednostkom:
— placówkom wychowania pozaszkolnego,
— międzyszkolnym i akademickim klubom sportowym,
— instytucjom i organizacjom prowadzącym zajęcia w formie rekreacji 

fizycznej.
— organizacjom młodzieżowym,
— innym instytucjom i organizacjom wychowania fizycznego i sportu.

Jednakże postulowanie możliwości zarówno wykorzystania, jak i wią
zania szkolnych terenów sportowych z urządzeniami powszechnego wy
chowania w mieście wymaga dokładniejszego naświetlenia aktualnej sy
tuacji w tym zakresie oraz dalszych szczegółowych badań.

Urządzenia terenowe

Znacznie korzystniejsza jest aktualna sytuacja w zakresie wyposaże
nia szkół w boiskowe urządzenia sportowe. Dzięki środkom państwowym, 
społecznym i różnym formom prac społecznych, następuje ciągła poprawa 
stanu ilościowego bazy materialnej wychowania fizycznego i sportu 
w szkołach podstawowych, średnich i wyższych miasta Krakowa.

Ogólny stan szkolnych urządzeń terenowych wynosi: 249 różnego ro
dzaju urządzeń boiskowych, 126 urządzeń do lekkiej atletyki, 2 tory prze- 
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Tabela VII — Table VII

Szkolne urządzenia terenowe (stan 1. IV. 1975) 
Field sport equipment in the examined schools

Urządzenia boiskowe Urządzenia
lekkoatletyczne

Dziel
nica

Typ 
szkoły

Licz
ba 

szkół

bo
isk

o d
o

sia
tk

i

bo
isk

o d
o 

ko
sz

yk
ów

ki

bo
isk

o d
o 

pi
łk

i rę
cz

ne
.

bo
isk

o d
o 

pi
łk

i n
oż

ne
j

pl
ac

e n
ie

 
za

go
sp

.

bi
eż

ni
e

sk
oc

zn
ie

rz
ut

ni
e

to
ry

pr
ze

sz
kó

d
ba

se
ny

lo
do

w
isk

o 
| szt

uc
zn

e

i N
Podsta
wowe 31 16 9 15 3 5 13 12 2 __ 1

m tj o 
£ Średnie 19 9 5 6 1 1 5 5 2 — — —

Wyższe 5 1 2 2 — — 1 1 1 — — —

55 26 16 23 4 6 19 18 5 — — 1

i 2
Podsta
wowe 28 18 16 18 4 1 16 16 2 1 1 —

o
Z E Średnie ' 20 10 8 7 1 — 5 4 1 — — —

Wyższe — — — — — — — — — — — —

48 28 24 25 5 1 21 20 3 1 1 —

1 o
Podsta
wowe 24 13 4 14 1 2 8 9 __ 1 — —

Średnie 13 2 2 1 — — 2 2 — — — —

Wyższe — — — — — — — — — — — —

37 15 6 15 1 2 10 11 — 1 — —

TJ O

Podsta
wowe 22 10 7 8 1 2 4 4 __ 1 —.

•2 ®•co -g Średnie 33 7 7 6 1 3 3 4 1 — — —

Wyższe 6 3 2 2 1 — 1 1 1 — — —

61 20 16 16 3 5 8 9 2 1 —

§ fd .
Podsta
wowe 105 57 36 55 9 10 41 41 4 2 2 1

•o W -o cn ■
O 2 Średnie 85 28 22 20 3 . 4 15 15 4 — — —

Wyższe 11 4 4 4 1 — 2 2 2 — — —

Razem 201 89 62 79 13 14 58 58 10 2 2 1
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szkód, 2 baseny oraz jedno lodowisko sztucznie zamrażane. Szczegółowo 
zagadnienie to ilustruje tabela VII.

Wśród 201 szkół różnego typu 89 posiada boiska do siatkówki, 79 bois
ka do piłki ręcznej, 62 szkoły dysponują boiskami do koszykówki i 13 
szkół posiada boiska do piłki nożnej.

Z niewielkimi wyjątkami, prawie każda szkoła podstawowa, średnia 
i wyższa dysponuje jednym z czterech rodzajów boiskowych urządzeń 
sportowych. Większość jednak badanych urządzeń boiskowych posiada 
nawierzchnię klepiskową, nie utwardzoną. Istnieje więc pilna koniecz
ność przeprowadzenia bądź to konserwacji tych urządzeń, bądź też kapi
talnego remontu.

Reasumując przedstawione wyniki badań w zakresie stanu i wyko
rzystania szkolnych urządzeń sportowych na terenie miasta Krakowa na
leży stwierdzić, iż osiągnięcia w zakresie bazy materialnej wychowania 
fizycznego i sportu szkolnego są widoczne. Nie znaczy to jednak, że wszy
stkie potrzeby zostały zaspokojone. Wyposażenie szkół w sprzęt i urzą
dzenia sportowe do wychowania fizycznego jest bardzo zróżnicowane. 
Dobrze wyposażone są w większości szkoły średnie i częściowo wyższe, 
natomiast szkoły podstawowe odczuwają brak odpowiedniego sprzętu 
i w wystarczającej ilości. Stąd warunki pracy w tych szkołach są znacz
nie trudniejsze niż w pozostałych.

Najbardziej dotkliwy jest brak szkolnych sal gimnastycznych znorma
lizowanych. Normatywy sal gimnastycznych są nieadekwatne do wymo
gów programowych.

Istnieje grupa szkół (szczegóły w tab. VIII—IX), które wyposażone 
są tak w urządzenia, jak i sprzęt sportowy do realizacji pełnego programu 
wychowania fizycznego. Szkół tych jest jednak wciąż niewielka liczba. 
Najlepsze warunki — jak już podkreślano — do realizacji programu z za
kresu wychowania fizycznego mają szkoły podstawowe i średnie na te
renie dzielnicy Krowodrza i Nowa Huta. Wyposażenie ich, szczególnie 
w urządzenia terenowe, nie budzi większych zastrzeżeń.

Natomiast szkół wszelkiego typu, które odczuwają braki w tym zakre
sie, najwięcej jest zlokalizowanych na terenie dzielnicy Podgórza, a prze
de wszystkim w Śródmieściu. Podstawową trudnością w tych szkołach 
w rozwiązaniu tego problemu jest często właśnie ich lokalizacja. Baza 
urządzeń otwartych (boisk) ograniczona jest w tych szkołach wielkością 
działki szkolnej, nie pozwalając na budowę boisk i urządzeń do lekkiej 
atletyki.

Z kolei brak basenów krytych i lodowisk we wszystkich badanych 
szkołach ogranicza realizację nauki pływania i jazdy na łyżwach u dzie
ci i młodzieży szkolnej.

Odczuwa się także brak w poszczególnych dzielnicach dużych obiek
tów sportowych szkolnych dostępnych dla młodzieży przez cały rok.
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Wydaje się, iż poprawa warunków w zakresie szkolnej infrastruktury 
sportowej miasta Krakowa powinna się skupiać w trzech kierunkach dzia
łania: programowania, inwestowania i eksploatacji.

W odniesieniu do programowania szkolnych urządzeń sportowych na
leży w większym stopniu wiązać plany szczegółowe szkół z planami ogól
nymi rozbudowy osiedli i rysującymi się potrzebami w tym zakresie, 
wzbogacać program i jakość szkolnych urządzeń sportowych oraz ich 
wszechstronność użytkowania i eksploatacji oraz wyposażyć szkoły 
w odpowiedni sprzęt sportowo-rekreacyjny i turystyczny.

W odniesieniu do eksploatacji konieczne jest prowadzenie stałej kon
serwacji urządzeń sportowych, udostępnianie ich w godzinach pozalek
cyjnych innym szkołom, organizacjom i instytucjom sportowym.

W grupie zagadnień dotyczących inwestowania powinna nastąpić roz
budowa pełnowymiarowych sal gimnastycznych, przyszkolnych boisk, 
wszelkiego typu urządzeń do lekkiej atletyki, pływalni, sztucznych lo
dowisk, torów przeszkód itp. Program inwestycyjny w tym zakresie po
winien być właściwie skorelowany w czasie i w przestrzeni.

W skali całego miasta Krakowa konieczna jest realizacja czterech 
szkolnych ośrodków dzielnicowych, wyposażonych w podstawowe urzą
dzenia, jak pełnowymiarowe hale sportowo-gimnastyczne, baseny, urzą
dzenia boiskowe i lekkoatletyczne, lodowiska, ścieżki zdrowia itp. Jako 
bezwakacyjne obiekty sportowo-rekreacyjne, dostępne dla uczącej się 
młodzieży w ciągu całego roku szkolnego, stwarzałyby one możliwości 
wszechstronnego jej rozwoju.
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npoóJieMa npocTpaHHCTBeHHO-tpyHKUHOHaJibHoro SjiaroycTpoficTBa ropop,cKnx 

u npHropoacKHX TeppHTopnii Kpakona b peKpeauHOHHO-OTAbixaTejibHOM acneicre

PE3IOME

Poct CBOóoffiHoro BpeMeHH, noBbimeHHe ypoBHH >kh3hh, óojiee AAHHHaa >KH3Hb, Bbicuine 
KyjibTypHbie MacniTaóbi TpeóyiOT pa3BHTHH ycjiyr, CBH3aHHbix c aKTHBHMM u naccHBHbiM 
OTflbIXOM.

IIporpaMMHbie npe,mio>KeHHa h opraHH3aunoHHbie peniemia cthhobht ochobhoh (JiaKTop, 
yKa3bIBaK>mHH BO3MOSCHOCTH pa3BHTHH OT«bIXa. Pa3BHTHe H 06pa30BaHHe CO3HaTejIbHbIX 
noTpeÓHOCTeii, co3AaHne Hy>KHbix HaBbiKOB h npuBbiaeK Ha.no CMHraTb Ba?KHbiM ycJioBHeM 
pa3BHTHa OTflbIXa.

CiienyiomHM, Heo6xo;iHMbiM ycjiOBHeM aBjiaeTca MaTepnaJibHaa óa3a, naiomaa bo3- 
M05KH0CTH BblSopa CpOpM 0TflbIXa BCAeACTBHe 06mefl0CTynHbIX pa3HbIX paiłOHHbIX CnopTHBHbIX 
coopyaceHHH h cnopTHBHoro HHBeHTapa b cooTBercTByiomeM KaaecTBe. IIosTOMy HacroamHft 
Tpyn TecHo CBa3aH c <J)H3HHecKoft peKpeauHeft, ee HbmeuiHHMH MaTepnajibHbiMH h opraHH3a- 
HHOHHbiMH ycjiOBHaMH b ropone KpaKOBe.

CoSpaHHbie 3«ecb MaTepHajibi 3to pe3yjibTaT coócTBeHHbix HccjienoBaHHft h MHornx, 
BcaKoro po«a, hctohhhkob.

An estimation of the utilization of school sport facilities and the demand 
for them in Cracow

SUMMARY

Both physical training and sport in schools play an important part in the problem 
of physical culture in our country. Every citizen spends 8 years in Primary School, 
and this in a period of life when exercise plays a fundamental role in the development 
of the whole body and its functions. This problem concerns over 7 million children and 
teenagers. Physical training and sport are very important factors in the generał process 
of education of children and school teenagers. The following factors condition the fuli 
realization of physical education lessons and the achievement of the aim mentioned 
above:
— the standard of the teacher's Professional training
■— methods of work
— organizational structure of the program
— sport facilities
— utilization of school sport facilities

It is thus elear that eąuipment and sport facilities are necessary to make physical 
training and good sport results among school children widespread.

Hence, the author undertook the analysis of the state of sport facilities in Cracow 
schools and those connected with them, and to estimate to what extent they were 
utilized.

Altogether 201 schools were investigated — 105 Primary Schools, 85 Secondary 
Schools and 11 High Schools. The statistical and analytical data from these observations 
are, at present, the best source of information on the state of sport infrastructure in 
Cracow schools.
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AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Janusz Długopolski

Instytut Nauk Społecznych AWF w Krakowie

Odpowiedzialność klubu sportowego za szkody poniesione 
przez zawodnika

Responsibility of sport clubs for the injury of competitors

Wprowadzenie

Jak każda dziedzina życia społecznego, także i sport ujęty jest w ra
my przepisów prawnych, które determinują jego treść, rozwój i konkret
ny kształt.

Prawna regulacja1 zagadnień sportowych w związku ze wzrastającą 
rolą sportu w życiu społecznym, jego dynamiką rozwojową i wielkim 
zróżnicowaniem form staje się coraz trudniejsza i bardziej złożona. Wy
zyskiwanie postępu nauki i techniki do celów sportu, stosowanie coraz 
lepszych metod treningu, a także inne istotne czynniki kształtujące współ
czesne oblicze sportu przysparzają dodatkowych trudności. Stąd też roz
wiązywanie konkretnych przypadków dotyczących ustalenia odpowie
dzialności za szkodę poniesioną przez zawodnika w oparciu o istniejące 
ogólne przepisy prawne, często nieadekwatny do dziś występujących 
i możliwych stanów faktycznych, jest nader skomplikowane. Przyczyna 
tego stanu rzeczy tkwi w braku przepisów, które szczegółowo regulowa
łyby sporne sprawy.

1 Przez „prawną regulację" rozumiem regulację prawno-sądową, a więc cywilno
prawną lub karną i w takim znaczeniu używam tego terminu w dalszej części artykułu.

Problematyka podstaw prawnej regulacji działalności sportowej jest 
bardzo szeroka i wyczerpujące jej omówienie wymagałoby odrębnego
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studium. Dlatego też w niniejszym artykule zajmę się jedynie legalnością 
,,szkody sportowej"2 i przesłankami odpowiedzialności w przypadku po
wstania szkody pozbawionej znamion legalności oraz cywilnoprawną od
powiedzialnością klubu sportowego za szkodę poniesioną przez zawod
nika.

2 Por. S o ś n i a k M„ Z zagadnień odpowiedzialności odszkodowawczej związanej 
ze sportem, Ruch Prawniczy, Ekonomiczny i Socjologiczny, 1966, z. 1.

Każda dyscyplina sportu ma swoje zasady — reguły gry. Wynikają 
one z jej specyfiki i mają na celu jej uatrakcyjnienie bądź też sprawny 
przebieg zawodów itp., ale nade wszystko zasadniczym celem zachowa
nia określonych reguł gry jest maksymalne zabezpieczenie zawodników 
przed negatywnymi skutkami jej uprawiania, tj. takimi, które mogą 
wpływać ujemnie na ich życie i zdrowie.

Przestrzeganie tych reguł jest podstawowym obowiązkiem przy Orga
nizowaniu działalności sportowej i uprawianiu sportu. Ich naruszenie sta
nowi zasadniczą podstawę odpowiedzialności za powstałą szkodę w po
staci uszczerbku na zdrowiu lub utraty życia przez zawodnika. Jednakże 
nie wyczerpuje to zagadnienia odpowiedzialności za szkodę będącą na
stępstwem uprawiania sportu.

Konieczne staje się więc ustalenie, kiedy mamy do czynienia ze szko
dą rodzącą obowiązek jej naprawienia, a kiedy jest ona związana z nor
malnym ryzykiem, na jakie godzi się uprawiający sport.

I. Zagadnienie legalności szkody sportowej i przesłanek 
odpowiedzialności za szkodę pozbawioną znamion legalności

Główną podstawę legalizacji szkód sportowych stanowi zgoda państ
wa na uprawianie danej dyscypliny sportowej i podjęcie jej w celu spor
towym. Wyłącza ona odpowiedzialność odszkodowawczą związaną z prze
pisami prawa cywilnego i jest podstawą bezkarności z punktu widzenia 
prawa karnego.

Ze szkodą sportową, zgodnie z przeważającym poglądem w tym przed
miocie, mamy do czynienia wówczas, gdy została ona wyrządzona w cza
sie gry lub w związku z grą i przyczyną jej powstania nie jest naru
szenie obowiązujących reguł gry. Jest ona szkodą specjal
nego rodzaju, nie rodzi bowiem obowiązku jej naprawienia. Każdy za
wodnik bowiem uprawiając sport godzi się na powstanie takiej szkody. 
Dobrowolnie przyjmuje <5h na siebie i godzi się na pewne ryzyko, jakie 
niesie ze sobą uprawianie sportu. Mieści się więc ona w granicach do
puszczalnego i akceptowanego ryzyka.

Tak ogólnie przedstawiony pogląd rodzi jednak szereg pytań i dyle
matów, sposobem rozwiązania których uwarunkowana jest odpowiedzial
ność za powstałą szkodę. Należy więc przede wszystkim ustalić, czy każ
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de naruszenie reguł gry prowadzące do powstania szkody skutkuje jedno
znacznie na obowiązek jej naprawienia. Czy zachodzi tu zatem pewien 
automatyzm: naruszenie reguł gry jest równoznaczne z odpowiedzialnoś
cią za powstałą szkodę. Ponadto niezbędne wydaje się ustalenie, czy tyl
ko naruszenie reguł gry stanowi decydującą przesłankę odpowiedzialnoś
ci, czy także naruszenie jeszcze innych norm, wyższego rzędu — norm 
ogólnoludzkich, jak rozwagi, staranności, ostrożności — stanowi podsta
wę odpowiedzialności3. Podobnych problemów można postawić o wiele 
więcej, a właśnie powstają one w sytuacjach, gdy rozpatrując konkretne 
zdarzenie należy orzec o odpowiedzialności względnie od niej uwolnić.

3 Szerzej o tym S o ś n i ą k M., Prawne znaczenie naruszenia reguł sportowych, 
Ruch Prawniczy, Ekonomiczny i Socjologiczny, 1962, z. 2, s. 43, 48—49.

4 Zob. Sawicki J., Ryzyko w sporcie, Warszawa 1968, s. 34—36.
5 Por. Sośnia k M., Prawne znaczenie..., s. 49; „szereg specjalistów zajmujących 

się dziedziną odpowiedzialności sportowej, a także niektóre orzeczenia głoszą, że rów
nież i zachowanie zgodne z regułami można uznać za nieostrożne. I odwrotnie, zacho
wanie sprzeczne z regułami nie może być tym samym oceniane jako niedbałe czy 
lekkomyślne1'.

6 Zob. Gubiński A., Ryzyko sportowe, Nowe Prawo, 1959, z. 10, s. 1182 i n; 
Sanetra W., Glosa do orzeczenia Sądu Najwyższego II CR 216/68, OSPiKA 1969, 
z. 7—8 „...Czyn sportowce można zakwalifikować jako przestępstwo (występek), jeżeli 
zawodnik działa sprzecznie z regułami gry. Prawo cywilne dopuszcza także możliwość 
odpowiedzialności sportowca, jeśli naruszył on obowiązek ostrożności, rozwagi w po
stępowaniu. Rozbieżność ta wynika z odmiennych celów realizowanych przez prawo 
karne (nie karać za czyny zgodne z regułami gry — kara nie zmieni sytuacji poszkodo
wanego) i prawo cywilne (ma na względzie przede wszystkim interes poszkodowanego 
i przyznaje także zasadom ostrożności i współżycia moc obowiązującą).

Dla potrzeb naszych rozważań wystarczające będzie, jeżeli poprze
staniemy na następujących ustaleniach. Zarówno w nauce prawa karne
go, jak i cywilnego panuje jednolita opinia, zgodnie z którą samo naru
szenie reguł gry sportowej nie pociąga za sobą automatycznie odpowie
dzialności, gdyż samo naruszenie nie jest jednoznaczne z winą spraw
cy naruszenia. O odpowiedzialności będziemy mogli mówić wówczas, gdy 
— obok naruszenia reguł gry — wykażemy jeszcze zawinienie ze strony 
sprawcy, co oznacza, że złamał on obowiązujące reguły gry rozmyślnie 
lub na skutek lekkomyślności bądź niedbalstwa4.

Jeżeli zakwestionujemy legalność szkód sportowych będących wyni
kiem działania zgodnego z regułami gry, przyjmiemy w konsekwencji 
pogląd, że oprócz reguł gry, na zawodniku ciąży jeszcze obowiązek prze
strzegania innych norm niż reguły gry, których naruszenie rodzi obowią
zek naprawienia szkody5. Nieco inaczej ujmowane jest to zagadnienie 
w prawie karnym, a inaczej w prawie cywilnym.

W doktrynie prawa cywilnego dopuszcza się na ogół możliwość od
powiedzialności sportowca formalnie nie wykraczającego przeciwko re
gułom gry, jeżeli naruszył on obowiązek ostrożności, rozwagi, zasady 
współżycia społecznego6.

6 Rocznik naukowy AWF XV 81



Dokonując podsumowania rozważań należy ująć problem następująco: 
obowiązek naprawienia szkody powstałej w związku z działalnością spor
tową i uprawianiem sportu ma miejsce wówczas, gdy stwierdziliśmy na
ruszenie reguł sportowej gry lub norm ogólnoludzkich — staranności, 
rozwagi itp., gdy zachodzi związek pomiędzy naruszeniem wymienionych 
reguł lub norm, a szkoda jest następstwem ich naruszenia, oraz, że naru
szenie to musi być zawinione. Wszystkie te elementy nie są dostatecznie 
sprecyzowane i w związku z tym, a także ze względu na specyfikę dzia
łalności sportowej są często trudne do stwierdzenia.

W granicach legalności mieści się więc szkoda, jaką poniósł zawod
nik na treningu lub w trakcie zawodów, gdy nie da się stwierdzić wystą
pienia powyższych przesłanek. Nie może on tłumaczyć się, że nie liczył 
się z powstaniem takiej szkody. Zawodnik przystępując do klubu godzi 
się na ryzyko, jakie niesie ze sobą uprawianie sportu i uczestnictwo w za
wodach sportowych. W następstwie tego nie przysługuje mu roszczenie 
odszkodowawcze. Materialną rekompensatę szkody może zawodnik uzys
kać jedynie w drodze ubezpieczenia od wypadku.

II. Odpowiedzialność klubu sportowego za szkodę poniesioną 
przez zawodnika w następstwie uprawiania sportu

Tak jak do podstawowych obowiązków zawodnika należy przestrze
ganie reguł gry danej dyscypliny sportu, a nawet ogólnych zasad współ
życia, stanowiących o legalności szkód sportowych oraz określających 
granice akceptowanego przez sportowców ryzyka, tak i do obowiązków 
klubu (zarządu) należy ścisłe przestrzeganie statutu, przepisów obowiązu
jących w danej dyscyplinie sportu, dotyczących organizacji imprez spor
towych, a także właściwych regulaminów itp., jak również zapewnienie 
prawidłowego szkolenia zawodników. Podstawowym celem tych działań 
jest zapewnienie należytej opieki nad zdrow^n i życiem zawodników.

Bezprawne i zawinione działanie klubów, polegające na łamaniu okre
ślonych powyżej przepisów, powodujące powstanie szkody u zawodni
ków, nie jest związane z normalnym ryzykiem, na jakie godzi się upra
wiający sport w klubie. Takie uchybienia klubów są karalne — ponoszą 
one za to odpowiedzialność przede wszystkim w postaci obowiązku na
prawienia wynikłej stąd u zawodnika szkody. Obowiązkiem działaczy bo
wiem jest dołożenie wszelkich starań, aby w maksymalny sposób zabez
pieczyć zawodnika i jego przeciwnika przed nieszczęśliwymi zdarzenia
mi, chronić ich zdrowie i życie. Pod takimi warunkami zawodnik przyjmu
je na siebie i ponosi wszelkie konsekwencje wynikające z uprawiania 
sportu7.

7 Por. Sawicki J., op. cit., s. 49.
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Przy naruszeniu reguł gry przez zawodnika oraz uchybieniu przez 
klub obowiązkowi dbałości o jego zdrowie, właściwe szkolenie, i prawid
łowy rozwój, powstanie problem ustalenia odpowiedzialności, a więc 
określenia, kto i na jakiej podstawie prawnej będzie zobowiązany do na
prawienia wynikłej stąd szkody. Dla przejrzystości rozważań, problem 
podzielimy na dwie podmiotowo różne kategorie uchybień:
— uchybienia klubu sportowego,
— naruszenie reguł gry przez zawodnika.

Uchybienia klubu sportowego

Spośród bardzo wielu tego typu przypadków za najbardziej typowe 
i brzemienne w skutkach można wymienić między innymi wystawienie do 
zawodów zawodnika, który nie jest sklasyfikowany lub nie ma w ogóle 
albo odpowiedniej klasy sportowej, a więc będzie występował przeciwko 
zawodnikowi mającemu lepsze wyszkolenie techniczne, większą spraw
ność fizyczną i umiejętności. Inny przykład: zbyt częste reprezentowanie 
przez zawodnika barw klubowych czy także narodowych ponad ilość 
przewidywaną odpowiednimi przepisami, co powoduje jego ogólne wy
czerpanie i powstanie określonych schorzeń. Należy ponadto wymienić 
niejednokrotnie praktykowane tak zwane ,.robienie wagi” lub „zbijanie 
wagi”, co czynią zawodnicy reprezentujący dyscypliny, w których są 
określone kategorie wagowe, na żądanie klubów (trenerów, kierowników 
sekcji). Proceder taki, zwłaszcza zbyt często stosowany, jest szczególnie 
niebezpieczny dla zdrowia zawodnika i pociąga za sobą daleko idące i bo
lesne konsekwencje.

Przykłady te w wystarczający sposób obrazują zagadnienie i skłania
ją do rozważenia, czy takie działania i wynikające z nich konsekwencje 
mieszczą się w granicach normalnego dopuszczalnego ryzyka, na jakie 
godzą się uczestnicy zawodów a także czynnie uprawiający sport w klu
bie, którzy następstwa tego typu działań ponoszą. W kontekście przed
stawionych uprzednio obowiązków klubu względem zawodników nie wy
maga szerszego uzasadnienia stwierdzenie, że szkoda powstała w wyni
ku takich działań stanowi podstawę roszczeń zawodnika pod adresem 
klubu sportowego o jej naprawienie. Na jakiej jednak podstawie prawnej 
(konkretnym przepisie) roszczenie takie może być oparte.

Jak już na wstępie artykułu stwierdzono, brak jest przepisów szcze
gólnych określających szczegółowo takie zdarzenia i sposoby ich praw
nej regulacji. Należy więc stosować ogólne zasady prawa cywilnego. 
W szczególności, przy dwóch omawianych tutaj kategoriach uchybień, 
przepisy regulujące odpowiedzialność z tytułu tzw. czynów niedozwolo
nych. One właśnie stanowią podstawę prawną roszczenia zawodnika i ro
dzą obowiązek naprawienia szkody przez klub sportowy, który dopuścił 

6* 83



się uchybień w stosowaniu obowiązujących go przepisów. Jednak warun
kiem odpowiedzialności z tytułu czynów niedozwolonych w zakresie oma
wianych uchybień jest stwierdzenie winy podmiotu obowiąza
nego do konkretnych działań.

Odpowiedzialność klubu sportowego w omawianych tutaj przypad
kach jest wyraźna. Wystawianie do zawodów zawodnika nie sklasyfiko
wanego lub podporządkowywanie przez niego swej wagi do wymogów 
rywalizacji klubowej itp. można niewątpliwie zakwalifikować, w wypad
ku powstania szkody, jako czyn niedozwolony.

Klub nie wykazuje tutaj koniecznej dbałości o zdrowie i życie zawod
nika, o zapewnienie mu maksymalnego bezpieczeństwa przy uprawianiu 
danej dyscypliny sportowej, nie wykazuje też troski o jego prawidłowy 
rozwój fizyczny, i na tym polega jego wina8.

8 Por. orzeczenie Sądu Najwyższego II CR 442/57, Orzecznictwo Sądu Najwyższego 
1959, z. 4, poz. 109. (Przyjęto w nim odpowiedzialność klubu sportowego z tytułu do
puszczenia do walki zawodnika nienależycie wyszkolonego).

9 Por. Sośniak M., Prawne znaczenie..., op. cit.

Podstawą prawną odpowiedzialności klubu jest w takich wypadkach 
art. 415 kodeksu cywilnego, który stanowi: „Kto z winy swej wyrządził 
drugiemu szkodę, obowiązany jest do jej naprawienia". Zasadność rosz
czenia zawodnika o odszkodowanie za wyrządzoną mu przez klub spor
towy szkodę wynika z tego właśnie przepisu.

Naruszenie reguł gry przez zawodnika

Jest to zjawisko równie często spotykane jak i naruszenia dokonywa
ne przez klub sportowy w zakresie obowiązujących go przepisów. Nale
ży stwierdzić, iż są one wzajemnie silnie powiązane.

Do tego kręgu niezgodnych z regułami gry zachowań należy zaliczyć: 
dopuszczenie się ewidentnego faulu podczas zawodów w rugby czy spot
kania piłkarskiego, zadawanie w walce bokserskiej nieprawidłowych cio
sów, świadome zajechanie drogi na torze kolarskim czy żużlowym itp.

Również i w tym wypadku warunkiem odpowiedzialności jest spełnie
nie się koniecznych przesłanek, a więc działanie zawodnika musi być za
winione oraz musi zachodzić związek przyczynowy pomiędzy tym działa
niem a powstałą szkodą. Wyłoni się także pytanie, kto odpowiada za wy
rządzenie tej szkody — zawodnik czy klub sportowy, i na jakiej podsta
wie prawnej. Jest to skomplikowane zagadnienie, gdyż — jak wykaże 
analiza konkretnego wypadku -— nie jest jednoznaczne w ocenie.

W doktrynie, a także w orzecznictwie, spotyka się dwa poglądy co do 
sposobu rozwiązania tego zagadnienia. Ugruntowany i na ogół powszech
nie akceptowany jest pogląd wskazujący na odpowiedzialność w tym wy
padku samego zawodnika. Konsekwencje własnego zawinionego narusze
nia reguł gry obciążają więc jego9.
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Należy jednak zaznajomić się z odmiennym poglądem, który zapre
zentował w swoim orzeczeniu Sąd Najwyższy, i z uzasadnieniem jakie 
tam podał10, przy rozpatrywaniu konkretnego przypadku. Stan faktycz
ny sprawy sprowadzał się do następujących ustaleń: do walki bokserskiej 
klub wystawił zawodnika niedoświadczonego, o miernych warunkach fi
zycznych, rażąco odbiegających od warunków jego przeciwnika. Przeciw
nik, o znacznej tężyźnie fizycznej, był w dodatku znany ze swej nadmier
nej agresywności, znający doskonale rzemiosło, a przy tym często za
dający nieprawidłowe ciosy. Po stoczeniu trzyrundowego pojedynku, za
wodnik słabszy fizycznie i mniej doświadczony zmarł. Przyczyną śmier
ci, jak wykazała sekcja zwłok, były ciosy zadane w tył głowy.

10 Zob. orzeczenie Sądu Najwyższego z dnia 8 VII 1968 r. II CR 216/68, OSPiKA 
1969, z. 7—8, poz. 163, s. 337 i n.

Zarówno klub wystawiający zawodnika niedoświadczonego o złych 
warunkach fizycznych, rażących w swej proporcji do przeciwnika, uzna
ny został odpowiedzialnym za ten czyn, jak również klub wystawiający 
zawodnika nadmiernie agresywnego i nieprawidłowo zadającego ciosy 
zobowiązany został do naprawienia (wynagrodzenia) powstałej w wyniku 
tego szkody.

Rozważania Sądu Najwyższego sprowadzały się głównie do pytania, 
czy amatorskie zrzeszenie sportowe może odpowiadać za czyny swoich 
członków, a więc czy klub bokserski może odpowiadać za zawodnika za
dającego nieprawidłowe ciosy.

Wyrokując o odpowiedzialności tego klubu Sąd Najwyższy przyjął 
jako podstawę prawną art. 429 kodeksu cywilnego w związku z art. 415 
kc. Przepis artykułu 429 kodeksu cywilnego brzmi: „Kto powierza wyko
nanie czynności drugiemu, ten jest odpowiedzialny za szkodę wyrządzoną 
przez sprawcę przy wykonywaniu powierzonej mu czynności...".

Zastanowienia wymaga pogląd, że stosunek zachodzący pomiędzy klu
bem sportowym a jego członkiem-zawodnikiem uznany został za „wyko
nywanie czynności powierzonej".

Przedstawiciel klubu, przeciwny takiemu określeniu stosunków po
między zawodnikiem a klubem, prowadzących w konsekwencji do odpo
wiedzialności klubu, stal na stanowisku, iż za zawodnika w żadnych oko
licznościach nie ponosi odpowiedzialności jego macierzysta organizacja 
klubowa. W uzasadnieniu swego stanowiska wskazywał na dobrowolność 
przynależności klubowej i brak przez to stosunku zależności pomiędzy 
amatorskim zrzeszeniem sportowym a jego członkami. Dlatego też udział 
w zawodach nie może być traktowany jako wykonywanie czynności po
wierzonych przez stowarzyszenie sportowe. Zawodnik uczestniczący 
w zawodach działa w imieniu i interesie własnym, a nie stowarzyszenia 
sportowego, którego jest członkiem.

Zdaniem Sądu Najwyższego przystąpienie do zrzeszenia sportowego 
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jest dobrowolne, lecz dalszy udział w tym zrzeszeniu podporządkowany 
jest odpowiednim regulaminom i statutom. W szczególności udział 
w określonych zawodach zależy nie od zawodnika, lecz od kierownictwa 
klubu, które w porozumieniu z trenerem decyduje jakiego zawodnika i do 
jakiej walki wystawić. Członek stowarzyszenia sportowego działa dla 
siebie w tym sensie, że mając zamiłowanie do boksu wyżywa się w walce 
sportowej, ale działa również dla klubu, dla jego prestiżu sportowego, 
a często także dla jego finansowych interesów. W tych warunkach nale
ży przyjąć, że klub sportowy wystawiając zawodnika do walki powierza 
mu wykonywanie określonej czynności.

W związku z tym Sąd Najwyższy wydał następujące orzeczenie: 
„Uprawianie pewnych gałęzi sportu związane jest z ryzykiem. Istnieją 
ścisłe reguły gry czy walki, których przestrzeganie ma na celu zmniej
szenie do minimum niebezpieczeństwa uszkodzenia ciała lub utraty ży
cia. Im bardziej niebezpieczny jest dany rodzaj sportu, tym bardziej skru
pulatnie należy przestrzegać ustalonych reguł sportowych. Ten, kto te 
reguły narusza, popełnia czyn niedozwolony, rodzący obowiązek napra
wienia szkody.

Klub sportowy, wystawiając zawodnika do walki, powierza mu wyko
nanie określonej czynności i bierze na siebie podwójną odpowiedzialność: 
z jednej strony za kondycję fizyczną i przygotowanie techniczne, chro
niące od wypadku jego samego, a z drugiej strony za to, że będzie on 
walczył czysto, zgodnie z regulaminem sportowym nie narażając na szko
dę swego przeciwnika".

Orzeczenie to było przedmiotem szerokiej dyskusji. Nie zakwestiono
wano jednak zasadności orzeczenia co do zasądzenia odszkodowania od 
klubu, jako winnego powstania szkody spowodowanej przez boksera. Dys
kusja dotyczyła jedynie tego, czy na tej podstawie prawnej należy oprzeć 
orzeczenie. Między innymi zaprezentowano tutaj takie stanowisko: wy
stawienie do walki zawodnika stanowi samodzielny akt działania klubu 
sportowego wchodzący w zakres jego obowiązków organizacyjnych. Sta
nowi przejaw organizacyjnej działalności klubu i jako taki podlega ocenie 
z punktu widzenia jego prawidłowości i sposobu dokonania. Niedbalst
wem jest wystawienie do walki zawodnika notorycznie nieprawidłowo 
walczącego. Podstawę odpowiedzialności klubu stanowi więc przepis art. 
415 kc., jest nią niedopatrzenie, niedbalstwo wyrażające się w pogwałce
niu obowiązku takiego przygotowania zawodów, aby nie stwarzały one 
nadmiernego niebezpieczeństwa powstania szkody11.

11 Sanetra W., Glos ado orzeczenia Sądu Najwyższego z przypisu 10. L e w a s z - 
kiewicz-Petrykowska, Glosa jw.

Można sądzić, że w tym konkretnym przypadku Sąd Najwyższy — 
uznając winę klubu sportowego i w związku z tym obowiązek naprawie
nia przez niego szkody — przyjął, iż zbyt często zawodnicy naruszają re
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guły gry w następstwie niedostatecznego poziomu wyszkolenia, niskiego 
poziomu zawodów, związanego z kultem walki za wszelką cenę o punkty 
ligowe. Brak niezbędnej kultury uprawiania sportu i sportowej walki jest 
sprzeczny z celami sportu i wynika z niewłaściwej pracy klubów sporto
wych.

Podsumowanie

Odpowiedzialność za szkodę, jaką poniósł zawodnik w związku z upra
wianiem sportu, regulują przepisy prawa cywilnego, w szczególności 
przepisy dotyczące tzw. czynów niedozwolonych.

Przez szkodę powstałą w związku z uprawianiem sportu należy rozu
mieć zarówno szkodę powstałą na zawodach sportowych, jak i na tre
ningu oraz będącą następstwem nieprawidłowego szkolenia i organizacji 
imprez sportowych.

Szkoda taka rodzi obowiązek jej naprawienia, jeżeli:
—• nastąpiło naruszenie ustalonych reguł gry przez zawodnika, a także 
należytej staranności, rozwagi czy zasad współżycia, ponadto jeżeli jest 
następstwem nieprawidłowej organizacji działalności sportowej i szkole
niowej ;
— działanie prowadzące do powstania szkody jest zawinione;
— zachodzi związek przyczynowy pomiędzy takim działaniem a powstałą 
szkodą.

Na ogół powszechnie przyjmuje się, iż na zawinione naruszenie reguł 
gry przez zawodnika, z którego wynikła szkoda dla jego przeciwnika, 
obowiązany do jej naprawienia jest sam zawodnik.

W pewnych jednak wypadkach, w których można ustalić, iż narusze
nie róguł gry przez zawodnika wynika z niewłaściwego szkolenia czy 
przygotowania przez klub sportowy, obowiązany do naprawienia powsta
łej szkody jest klub. Przyjmuje się bowiem, zgodnie z przytoczonym orze
czeniem Sądu Najwyższego, iż pomimo dobrowolności przynależności do 
amatorskiego klubu sportowego, działanie zawodnika należy traktować 
jako wykonywanie czynności powierzonej mu przez klub sportowy.

Klub sportowy ponosi odpowiedzialność zawsze w tych wypadkach, 
gdy szkoda, jaką poniósł zawodnik w związku z uprawianiem sportu, 
jest następstwem nieprzestrzegania statutu i regulaminów obowiązują
cych klub w działalności sportowej.
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OTBeTCTBeHHOCTb cnopTHBHoro oómecTBa 3a noHeceHHbiń cnopTCMeHOM yóbiTOK

PE3IOME

Hacroamasi CTaTbH 3aHHMaeTCH npoSjieMoft ropHAHaecKO-cyaeÓHoft OTBeTCTBeHHOCTH 3a 
Bpejt M3-3a yBJieieHjta cnopTOM. Cnepsa oócyntAaeTCH notisirne „cnopTHBHoro Bpena” h ee 
y3axoHeHHe, a noTOM OTBeTCTBeHHOCTb b c.nynae, Bpe.na AHineHHoro y3aK0HeHM, ho po>i<- 
Aaromeft o6a3aHHocTb peKoneHcaiiHH.

Oócy>KAeHHH b ochobhom KacaioTCH npoójieMbi onpeAejieHHH OTBeTCTBeHHOCTH u ee 
3aKOHHoń ocHOBbi b H3oópa»<eHHH rpantAaHCKoro npaBa. PaęcMOTpHBaiOTCH ABa Tana npn- 
MmeHHft BcaeACTBne KOTopi>ix cnopTCMeH noABepraerca Bpeny. Oahh, sto HapyineHue 
cnopTCMeHOM npaBHJi cnopTHBHoił Hrpbi, BTopue — HeyBaHteHHe cnopTHBHoro oómecTBa 
K 3aÓ0Te O 3AOpOBbH H 5KH3HH HTpOKa.

Ha ocHOBaHHH aHaHH3a KOHKpeTHoro npnK.'110'ieHHa, npeACTaBAaeTca pa3HoraacHasi npo- 
ójieMa OTBeTCTBeHHOCTH b cayaae, Korna HrpoK He caSmonaa npaBHA nrpbi, BpenHT CBoeMy 
npOTHBHHKy.

B 3aKJiiOHeHHH CTaTbH oócy>KAaeTca ocHOBHoe ycnoBne OTBeTCTBeHHOCTH tsk cnopT- 
CMeHa, KaK h cnopTHBHoro oómecTBa, 3a Bpenw BO3HHKaiomHe BcjiencTBHH yBjieneHHa 
cnopTOM.

Responsibility of Sport clubs for the injury of competitors

SUMMARY

This paper deals with the lega.1 responsibility of clubs for injuries sustained while 
taking part in sports.

First the notion of „injury caused by sport” and its legalization are discussed.
The author then analyses the problem of responsibility in the case of injury 

merits compensation though legał grounds are lacking.
The discussion chiefly concerns the problem of responsibility and its lawful grounds 

in the light of civil law. The author considered two kinds of injuries — the first 
involving the breaking some rule by the competitor, the second the club's negligence 
as to the competitor's life and health.
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The analysis of the given example, based on the ruling of the High Court, presen- 
ted the controversial problem of a sport' club's responsibility in cases, when a compe- 
titor — breaking rules — injuried his opponent.

Finally the essential elements of both a club's and a competitor's responsibility for 
„injury caused by sport” were taken into account.
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Badania nad sprawnością kończyny górnej inwalidów 
jednostronnie amputowanych i wpływ zastosowania protez 

na poprawę kompensacji funkcji

Examination of the efficiency of the upper limb in the disabled 
amputated on one side and the influence of the prothesis on 

compensation of function

Wstęp

Ani nie notowany dotąd w dziejach postęp medycyny, ani troskliwa 
opieka ze strony państwa, ani nawet wysiłek społeczny zmierzający do 
zapobiegania kalectwu nie mogą uchronić wielu ludzi od następstw wy
padków, których konsekwencją jest zaburzenie funkcji narządu ruchu.

Co roku w Polsce notuje się 40 000 rannych w wypadkach drogowych. 
Sytuacja ta w ostatnich latach uległa nawet pogorszeniu i przejawia sta
łe tendencje wzrostowe, co bezpośrednio wiąże się z rozwojem motory
zacji, wzrostem tempa życia współczesnego człowieka i postępem mecha
nizacji zarówno w pracy zawodowej, jak i w życiu prywatnym.

Jednym z następstw ciężkich urazów kończyn jest amputacja. Rocznie 
oddziały chirurgiczne i ortopedyczne opuszcza około 6000 osób z inwa
lidztwem narządów ruchu, przy czym stosunek uszkodzeń kończyn dol
nych do górnych wynosi 3 : 10. Liczba amputowanych mężczyzn jest czte
rokrotnie wyższa niż kobiet. Więcej niż połowa amputacji przypada na 
wiek 18—30 lat [5J. Według danych Spółdzielczości Inwalidzkiej mamy 
w Polsce 7200 osób, u których amputacji dokonano w obrębie kończyn 
górnych i 17000 osób z amputowanymi kończynami dolnymi. Wśród am
putowanych w obrębie kończyny górnej znajdują się inwalidzi po ampu-
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facji palców lub części palców, kciuka, ręki w stawie nadgarstkowym, 
części kończyny poniżej łokcia, w stawie łokciowym, powyżej łokcia 
i wyłuszczeniu całej kończyny w stawie barkowym.

Ubytki funkcjonalne kompensuje inwalida za pomocą drugiej zdrowej 
kończyny górnej, współpracującej z kikutem lub protezą, za pomocą pro
tezy lub protez kinetycznych, wreszcie za pomocą kończyn dolnych [4, 13, 
15, 17, 19], Poprawę kompensacji funkcji i sprawności fizycznej inwalidy 
uzyskujemy przez optymalne przygotowanie całego aparatu ruchowego 
ze szczególnym uwzględnieniem mięśni i stawów kikuta, który uzupełnio
ny protezą zastępuje utraconą kończynę [11, 12],

W powszechnie stosowanych protezach kończyny górnej rozróżniamy 
protezy:

kosmetyczne — uzupełniające i maskujące brak kończyny,
kinetyczne — których ruchem możemy sterować, z wymiennymi koń

cówkami roboczymi ułatwiającymi pracę.
Protezy kinetyczne częściowo kompensują funkcję i umożliwiają wyko
nanie wielu czynności dzięki możliwości sterowania ruchem w stawie 
łokciowym oraz ruchem dłoni lub jednej z najużyteczniejszych końcówek 
roboczych, jaką jest hak dwudzielny. Mimo stałego udoskonalania protez 
kinetycznych, nie są one jeszcze doskonałe w konstrukcji i nie mogą za
stąpić zdrowej ręki przy wykonywaniu wielu czynności. Brak odpowied
niego usprawnienia po amputacji może spowodować przykurcze stawów 
i zaniki mięśni kikuta, co ogranicza zakres jego ruchu, a nawet może unie
możliwić posługiwanie się protezą [10],

Na temat możliwości kompensacji funkcji po utracie kończyny górnej 
istnieje kilka poglądów. Jeden z nich jest reprezentowany przez zwolen
ników kompensowania funkcji protezą kinetyczną z całym zestawem 
oprzyrządowania pomocniczego. Zwolennicy tego poglądu uważają, że . 
protezy te dają dostateczne możliwości chwytne, a stosując odpowiednie 
szkolenie można zwiększyć zakres funkcji amputowanej kończyny. Zwo
lennicy kompensacji funkcji, bez korzystania z protezy twierdzą, że pro
teza pogarsza możliwości życiowe i zdolności do pracy a także znosi cał
kowicie możliwości korzystania z czucia głębokiego, dotyku, temperatury 
w obrębie kikuta amputowanej kończyny [16].

Z praktyki wiadomo, że nie usprawnieni i nie szkoleni w używaniu 
protezy inwalidzi po amputacji kończyn górnych unikają noszenia prote
zy. Obserwacja życia codziennego dostarcza wielu przykładów odtwa
rzania przez inwalidów utraconych czynności za pomocą przeróżnych spo
sobów zastępczych. Po utracie jednej ręki, czynności wykonywane są 
drugą zdrową ręką i kikutem kończyny amputowanej, po utracie obu, 
czynności zastępcze wykonują kończyny dolne [6, 13, 15].

Dawno stwierdzono, że wprawdzie pisać uczymy się prawą ręką, ale 
umiemy tę czynność wykonać każdą ruchomą częścią ciała, chociaż każ
dorazowo biorą w tym udział inne części aparatu ruchowego [9]. Na tym 
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przykładzie widzimy, że wiele czynności potrafi dokonać cały nasz na
rząd ruchu i w wypadku konieczności podjęcia nowej funkcji nie potrze
buje się jej uczyć, z czasem nabiera on jedynie większej wprawy i pre
cyzji w wykonaniu.

Bethe [9, 20] stwierdził, że pod wpływem uszkodzenia następuje pra
wie automatycznie przestrojenie funkcji, powstanie nowych koordynacji 
ruchowych i kompensacyjnych. Anochin, którego badania wykazały, że 
żywy ustrój jest przystosowany do równoważenia wszelkich uszkodzeń 
przez wykorzystanie naturalnych możliwości zastępczych, ustalił prawa 
rządzące kompensacją:

1) Żywy ustrój nie wprowadza dla kompensacji żadnych nowych ele
mentów. Jest on a priori przystosowany do kompensacji wszelkich uszko
dzeń. Istotą tego procesu jest wykorzystanie w odpowiednich momentach 
naturalnych możliwości zastępczych.

2) Aby uzyskać kompensację, pobudzić mechanizmy, które są 
„w ukryciu", należy nasilić sygnały donoszące o powstaniu defektu. 
Czynnikami sygnalizującymi są przede wszystkim wielokrotne bodźce 
dośrodkowe.

3) Procesy kompensacji zostają zmobilizowane niezależnie od tego, 
jaka funkcja została naruszona. W związku z tym bardzo łatwo może 
dojść, na wskutek niewłaściwego sterowania, do błędnego przebiegu pro
cesu kompensacyjnego.

4) Kompensacja wymaga stałego utrwalania oraz poszukiwania właś
ciwych bodźców fizjologicznych. Poszukiwania te polegają na tym, że 
człowiek z szeregu odruchów wybiera właściwy, który mu umożliwia wy
konanie zadania. Ten precyzyjny ruch zostaje powoli utrwalony aż do 
uzyskania pełnej nad nim kontroli.

5) Trwałość funkcji uzyskanej w procesie kompensacji wymaga ciąg
łego treningu. Nie można zaprzestać utrwalania wyrobionej czynności 
[20],

Pierwsze trzy prawa Anochina odzwierciedlają powszechną zasadę 
biologiczną, że każdy żywy organizm, a więc i ludzki jest zbudowany ze 
znacznym zapasem i w razie życiowej potrzeby może uruchomić bardzo 
różne mechanizmy zastępcze — wszystkie zaś życiowo ważne czynności 
są wielokrotnie zabezpieczone.

W dzisiejszej dobie nauka potwierdza, że proces kompensacji jest me
chanizmem naturalnym, który wymaga tylko koniecznego pobudzenia 
i odpowiedniego sterowania. Sterowanie tym procesem jest zadaniem re
habilitacji leczniczej.

Cel pracy

1) Postawiono sobie zadanie prześledzenia, w jakim stopniu podnosi 
się sprawność zdrowej kończyny inwalidów amputowanych powyżej sta
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wu łokciowego w zakresie jednej kończyny górnej oraz w jakim stopniu 
wraz z protezą lub bez niej kompensuje to funkcję utraconej kończyny.

2) Opracowanie sposobów metod doskonalenia kompensacji. Należy 
nadmienić, że są to pionierskie próby dokonania analizy zjawiska kom
pensacji po amputacji kończyny górnej.

Uwagi o możliwości kompensacji funkcji kończyny górnej 
przez protezę

Inwalidzi z amputowaną kończyną górną niechętnie używają protez. 
Oto kilka typowych przykładów wyjaśniających to zjawisko, zaobserwo
wanych w trakcie zbierania materiałów do niniejszej pracy:

1) długi okres oczekiwania na protezę,
2) brak szkolenia w posługiwaniu się protezą w pierwszym okresie 

jej użytkowania,
3) brak psychicznej akceptacji protezy.
Ad 1) Inwalidzi z województw krakowskiego, kieleckiego, rzeszow

skiego, których zaopatruje w protezy Krakowski Zakład Sprzętu Ortope
dycznego, muszą oczekiwać na wykonanie protezy nawet przez okres 
1 roku. W wypadku, gdy jest to ich pierwsza proteza po amputacji, mię
dzy pobraniem miary gipsowej a wykonaniem leja i jego przymiarką ki
kut może ulec pewnym zmianom. Zmianami tymi najczęściej są zmniej
szenie się obwodu kikuta związane z występowaniem zaników mięśnio
wych lub też ustępowaniem obrzęku.

Sytuacja ta w konsekwencji wymaga powtórnego wykonania leja pro
tezy, co z kolei wydłuża czas wykonania protezy. Przedłużanie się pro
cesu zaopatrzenia inwalidy w protezę powoduje przyuczenie i przyzwy
czajenie inwalidy do wykonywania koniecznych czynności bez jej uży
cia. Potrzeba samoobsługi i wykonywanie pewnych prac wyzwala w in
walidach wiele pomysłowości i inwencji.

Amputowani są w stanie wykonać z czasem wiele prac, które w nor
malnych warunkach bez użycia dwu kończyn górnych wydają się nie
możliwe. Mamy przykłady prawie całkowitej samodzielności u osób 
z utratą nawet dwu kończyn górnych [6, 13, 15], Można tu wymienić m.in. 
dziewczynę 18-letnią z naszego miasta, Bogusię M., która jako 6-letnie 
dziecko utraciła dwie kończyny górne. W obydwu kończynach amputa
cja kości ramieniowej. Dziewczyna ta nie tylko pracuje i potrafi zarobić 
na własne utrzymanie, ale niewiele jest normalnych codziennych czyn
ności, których nie byłaby w stanie wykonać, a więc: sprząta, prasuje, 
pierze, przyszywa guziki, potrafi pisać, a nawet malować. W tym przy
padku funkcję kończyn górnych przejęły prawie całkowicie kończyny 
dolne.
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Ad 2) W grupie badanych inwalidów z amputacją kończyny górnej 
tylko 2 osoby były przyuczone do posługiwania się protezą. Pozostałych 
105 osób próbowało opanować technikę posługiwania się protezą jedynie 
na podstawie skąpych uwag i informacji udzielanych przez technika orto
pedę, poza zakresem obowiązujących go czynności zawodowych. Trzeba 
tu przypomnieć, że do prawidłowego pusługiwania się protezą gwarantu
jącego kompensację funkcji konieczne jest przyswojenie sobie przez in
walidę nowych nawyków ruchowych i ciągły trening. Wymaga to bardzo 
systematycznej pracy i ukierunkowanych ćwiczeń oraz dużej cierpliwoś
ci. Trzeba inwalidzie pomóc, aby nie zrażał się pierwszymi niepowodze
niami (przez niepowodzenia rozumiemy tu wykonanie protezą nie zamie
rzonych ruchów lub też dużą ilość przyruchów zaburzających koordyna-

1

Fot. 1. Hak dwudzielny standardowy — stalowy
Jest on wykonany ze stali węglistej. Na końce chwytne haka naciągnięte są osłony plastikowe, które 
chronią przed cszkodzeniem przedmiot chwytany hakiem oraz zwiększają tarcie ułatwiając chwyt przed

miotów o gładkiej powierzchni

Phot. 1. A dual standard steel hook
Itis madę of carbon steel. Both ends of the hook are covered with elastic plastic. These covers increase 
friction, which hlps catch smooth-surfaced objects, and prevent damage to objects canght with the hook

Fot. 2. Dłoń mechaniczna trójpalcowa
Umożliwia trzymanie dużych przedmiotów kulistych lub cylindrycznych. Dłoń ta jest właściwie udosko

nalonym hakiem roboczym

Phot. 2. A trifingered mechanical hand
*It helps hołd big ball-shaped and cylindrical objects. In fact, this hand is an improved type of standard 

hook

Fot. 3. Dłoń mechaniczna czynnie otwierana
Przy otwieraniu ulegają rozwarciu równocześnie: kciuk i pozostałe palce osadzone jako jedna całość

Phot. 3. A mechanical hand actively opened
The hand opens both the-thumb and other fingers, fixed as a whole
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cję). Wiadomo, że o ile ćwiczenia przygotowujące aparat ruchowy do 
posługiwania się protezą może inwalida wykonywać samodzielnie na pod
stawie tylko pisemnej instrukcji, to pierwsze ruchy z protezą wymagają 
szczegółowej analizy zarówno osobnika protezowanego, jak i fachowca, 
a następnie rzetelnego treningu. Trening ten w konsekwencji prowadził
by do wypracowania nowych stereotypów ruchowych, usprawnienia 
mięśni odpowiedzialnych za ruch protezą oraz prawidłowej koordynacji 
ruchowej. Najkorzystniejszy przebieg ma więc nauka posługiwania się 
protezą wtedy, gdy jest ona prowadzona przez magistra wychowania fi
zycznego ze specjalizacją z rehabilitacji. Wtedy, gdy ma ona miejsce 
w klinice lub w zakładzie ortopedyczno-rehabilitacyjnym, czyli tam gdzie 
istnieje możliwość wykonania na bieżąco ewentualnych poprawek w pro
tezie. Z powodu braku ośrodka rehabilitacyjnego na naszym terenie, ob
jęcie taką opieką amputowanych na dłuższy okres czasu jest niemożliwe. 
W naszej trudnej sytuacji inwalida powinien otrzymać jak najwcześniej 
wskazówki do pracy w domu i usprawniać cały aparat ruchowy ze szcze
gólnym uwzględnieniem mięśni i stawów, które będą brały udział bezpo
średni przy posługiwaniu się protezą. Ponieważ w dostępnej literaturze 
nie znaleziono szczegółowego opracowania tego tematu, w oparciu o do
świadczenia Kliniki Ortopedycznej w Poznaniu [1, 3] i o broszurę E. Mi- 
rońskiego [12] opracowano zestaw ćwiczeń wysoko oceniony przez inwa-

Fot. 4. Zawieszenie do protezy typu czynnego 
Phot. 4. A suspension for an active artificial limb
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Fot. 5. Zawieszenie do protezy ramie
nia o trzech linkach sterujących — 

typu „Minster"
Phot. 5. A suspension for an artificial 
shoulder eąuipped with three control 

lines of the "Minster" type

lidów i konsultantów ośrodka rehabilitacji oraz Zakłady Sprzętu Ortope
dycznego w Krakowie. Zestaw ten powielono w czynie społecznym i prze
kazano Zakładom Sprzętu Ortopedycznego w Krakowie do rozprowadze
nia wśród amputowanych.

Ad 3) Zastąpienie brakującej części kończyny górnej protezą stanowi 
w życiu inwalidy nie mniej ważny moment niż sama amputacja. Istotna 
jest psychiczna akceptacja protezy, często bardzo trudna dla inwalidy. 
Wiele osób zraża wygląd protezy, zwłaszcza bardzo funkcjonalnej typu 
czynnego, której rękę zastępuje hak dwudzielny lub też dłoń mechanicz
na trójpalcowa [2, 8, 14],

Nie bez znaczenia dla amputowanego jest w protezie typu czynnego 
jej zawieszenie, od którego zależy sterowanie ruchem protezy. Dobre 
zowieszenie w pełni wykorzystuje siłę mięśni kompensujących brak koń
czyny.

Zawieszenie z trzema cięgłami sterującymi pozwala na precyzyjniej
sze posługiwanie się protezą typu czynnego, ponieważ każdą z trzech po
trzebnych czynności — zginanie przedramienia, blokowanie stawu łok
ciowego i obsługa końcówki wykonuje się osobnym źródłem siły.

Jednym z rzadziej występujących problemów a zniechęcającym inwa
lidów do noszenia protez jest zły stan kikuta, ponieważ amputacje koń
czyny górnej są wykonywane z zachowaniem możliwie najdłuższego ki
kuta. Jak podaje A. Skibińska [17], kikut w obrębie ramienia, który stwa
rza najlepsze warunki czynnościowe, powinien być prawidłowy i mieć 
długość 20—22 cm (przez prawidłowy rozumiemy kikut zdrowy, nieboles- 
ny i sprawny czynnościowo).
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Materiał i metoda

Badania prowadzono w dwu grupach. W pierwszej zasadniczej gru
pie inwalidów z jednostronną amputacją w zakresie kończyny górnej 
i w drugiej grupie kontrolnej ludzi zdrowych, u których nie stwierdzono 
uszkodzeń w zakresie kończyn górnych. Badania inwalidów przeprowa
dzono w Krakowskich Zakładach Sprzętu Ortopedycznego i w Dzielnico
wej Poradni Zaopatrzenia Ortopedycznego, w Poradni Rehabilitacji Za
wodowej Spółdzielni Związku Inwalidów w Krakowie oraz w Instytucie 
Ortopedii i Rehabilitacji AM w Poznaniu.

Ogółem w grupie pierwszej zbadano 107 amputowanych mężczyzn. 
W celu zapewnienia jednorodności grupy z badanego zespołu wyodręb
niono osobników, których okres czasu po amputacji wynosił najmniej 
5 lat, wysokość amputacji sięgała stawu łokciowego i powyżej. Charak
teryzowała ich dobra kondycja fizyczna i pełna sprawność w pozostałej 
zdrowej kończynie górnej. Aktualnie nie uskarżali się na żadne dolegli
wości ze strony narządów wewnętrznych, a ich wiek mieścił się w grani
cach R — 25—45 lat.

W wyselekcjonowanej 62-osobowej grupie było 39 inwalidów z ampu
tacją prawej kończyny górnej i 23 inwalidów z amputacją lewej kończy
ny górnej. 29 amputowanych używało protezy kosmetycznej (20 posiada
ło protezy z ruchomym kciukiem, 9 protezy z rękawicą kosmetyczną). 
7 posługiwało się protezą kinetyczną zakończoną roboczą końcówką — 
hakiem dwudzielnym. 15 używało protezy kinetycznej z dłonią mechani
czną czynnie otwieraną, 11 odrzuciło protezę, nigdy jej nie akceptowali.

Badania grupy kontrolnej składającej się z ludzi zdrowych wykony
wano w Krakowskim Przedsiębiorstwie Przemysłu Terenowego oraz 
w Krakowskich Zakładach Sprzętu Ortopedycznego. Doboru mężczyzn 
w tym zespole dokonano pod kątem wieku i stanu zdrowia, jak w grupie 
pierwszej. Uczestników badań dobierano także pod kątem zatrudnienia, 
uważając aby ilość pracowników fizycznych i umysłowych odpowiadała 
procentowej ilości zatrudnionych z grupy pierwszej: 60% pracowników 
umysłowych, 40% pracowników fizycznych. Pracownicy umysłowi to 
konstruktorzy i kwalifikowani pracownicy biurowi. Pracownicy fizyczni 
to: ślusarze, tokarze, stolarze, gońcy, portierzy, chałupnicy.

Ogółem w drugim zespole przebadano 50 osobników płci męskiej. Ba
dania w pierwszym i drugim zespole przeprowadzono w okresie od paź
dziernika 1971 r. do kwietnia 1973 r. między godziną 9—12 [7],

Kontakt z badanym rozpoczynał się od krótkiego wywiadu dotyczące
go wieku, aktualnego stanu zdrowia, rodzaju wykonywanej pracy, 
a w wypadku inwalidy dotyczył on jeszcze ustalenia daty utraty kończy
ny, oględzin kikuta i ustalenie wysokości amputacji.

Badań nad sprawnością kończyny górnej dokonywano za pomocą spe
cjalnie opracowanego testu, nawiązując w pewnej mierze do prac K. Sza- 

98



włowskiego [18] i Zeyland-Malawki. Rzetelność testu została sprawdzo
na na 12 osobnikach z grupy pierwszej. W próbie rzetelności wyniki 
otrzymane z pierwszego i drugiego badania porównane ze sobą testem 
t-Studenta dla grup niezależnych wskazują na statystycznie nieistotne 
różnice.

Test obejmuje 14 czynności, których wykonanie przydatne jest w ży
ciu codziennym. Podzielono je na 5 zasadniczych grup:

1) czynności manipulacyjne,
2) chwyty,
3) pomiary siły kończyny górnej,
4) czynności wykonywane za pomocą dwu kończyn (współpraca),
5) proste czynności wykonywane jednorącz i protezą.

Każda czynność z testu, przed przystąpieniem do jej wykonania przez 
badanego, była objaśniona i wykonywana przez prowadzącego badania. 
Nieudana próba wykonywana przez badanego była każdorazowo powta
rzana.

Ad 1) Ocenę sprawności manipulacyjnych określano mierząc czas wy
konywania następujących czynności:
— wiązanie sznurowadła przy bucie na węzeł składający się z dwu pętli 

(kokardka),
— odkręcenie nakrętki do pióra i włożenie tak, aby była przygotowana 

do użycia, a następnie powrót do stanu pierwotnego.
Stoper w celu mierzenia czasu uruchamiano, gdy badany chwycił przed
miot i stwierdził gotowość, a prowadzący dał hasło rozpoczęcia czyn
ności.

Próby te amputowany wykonywał zdrową kończyną, a osobnik z gru
py kontrolnej jednorącz raz prawą raz lewą kończyną górną. Każdą przer
waną lub nieudaną próbę powtarzano. Zapisywano tylko czas prób uda
nych. Obydwie czynności w całości musiały być wykonane jednorącz. 
Pomoc drugiej kończyny lub użycie innego sposobu w celu ułatwienia 
unieważniało próbę.

Ad 2) Ocenę sprawności chwytu oparto na pewności i precyzji w wy
konaniu chwytów:
— chwyt paznokciowo-opuszkowy oceniano w zastosowaniu do podnie

sienia igły,
— chwyt całą ręką badano przy uniesieniu z ziemi dobrze napompowa

nej piłki siatkowej.
Zarówno przy wykonaniu jednego, jak i drugiego chwytu badany mógł 
posługiwać się tylko jedną kończyną górną. Pewność i precyzję chwytu 
oceniano licząc ilość prób podjętych w celu prawidłowego wykonania 
czynności. Liczono każdą próbę nieudanego podniesienia.

Ad 3) Badania siły obejmowały: pomiar siły zginaczy dłoni i palców, 
zginaczy przedramienia oraz pomiar wytrzymałości siłowej:
— siłę zginaczy dłoni i palców mierzono dynamometrem ręcznym,
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— pomiar siły zginaczy przedramienia wykonywano na specjalnie skon
struowanym dynamometrze sprężynowym,

—■ pomiar wytrzymałości siłowej wykonywano przy użyciu ciężarka 
o wadze 3 kg i taktomierza ustawionego na częstotliwość 1,5 sek.

Badany stojąc w pozycji wykroczno-rozkrocznej prostował w górę i zgi
nał do pozycji skurcz pionowy kończynę górną do momentu, gdy ruch 
tracił rytmiczność, lub gdy sam badany stwierdził pierwszy objaw zmę
czenia.

Pomiaru siły u amputowanych dokonywano na zdrowej kończynie, 
w grupie kontrolnej na kończynie prawej i lewej.

Ad 4) Ocenę sprawności we współpracy kończyn określano mierząc 
czas wykonania następujących czynności:
— złożenie czterokrotnie na połowę (na 16 części) kartki miękkiego pa

pieru o rozmiarach 20 X 30 cm,
— przecięcie po przekątnej nożycami do papieru kartki papieru o roz

miarach 20 X 30 cm,
— zwinięcie bandaża elastycznego o rozmiarach 8 X 150 cm,
— przewieszenie marynarki z jednego wieszaka na drugi oddalonego 

o 50 cm.
W czynnościach tych wymagano zaangażowania do współpracy dwu koń
czyn, w przypadku grupy amputowanych ręka zdrowa współpracowała 
z protezą, kikutem lub kończyną dolną (przy rolowaniu bandaża). W gru
pie kontrolnej badani wykonywali czynność kończynami górnymi. W tych 
czynnościach zezwalano na dowolny sposób wykonania taki, jaki najbar
dziej odpowiadał badanemu. Nieudane próby powtarzano. Stoper w celu 
mierzenia czasu uruchamiano, gdy badany uchwycił przedmiot i stwier
dził gotowość, a prowadzący dał hasło do rozpoczęcia.

Ad 5) Sprawność w prostych czynnościach wykonywanych jednorącz 
oceniano mierząc czas przy wykonywaniu następujących czynności:
— układanie klocków różnego kształtu i różnych wielkości (koło, gwiaz

da, kwadrat, trójkąt, prostokąt) w odpowiednio przygotowane otwory,
— zamalowanie za pomocą tempery i pędzla powierzchni koła o średni

cy 10 cm angażując przy wykonaniu staw łokciowy i barkowy; stawy 
nadgarstka nieruchome,

— zgarnięcie z powierzchni 20 X 40 cm 10 różnych drobnych przedmio
tów (zapałek, guzików, pionków, agrafek, kluczy).

Czynności te wykonywał badany jednorącz, druga zaś kończyna mogła 
służyć jedynie do uruchomienia protezy lub przytrzymania kartki papie
ru. Każda z czynności wykonywana była przez amputowanych zdrową 
kończyną i protezą, w grupie kontrolnej ludzi zdrowych prawą i lewą 
kończyną górną. Mierzenie czasu rozpoczynano z chwilą zgłoszenia przez 
badanego gotowości i po sygnale prowadzącego badania. Przerwaną lub 
nieudaną próbę powtarzano. Kolejność wykonywania prób była u wszy
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stkich badanych jednakowa, przybory i urządzenia pomocnicze w bada
niach były zawsze te same.

Zebrane wyniki badań opracowano podstawowymi metodami staty
stycznymi obliczając średnią arytmetyczną, błąd średniej (± S), odchyle
nie standardowe (S), współczynnik zmienności (V), istotność różnic mię
dzy grupą ludzi zdrowych i inwalidów sprawdzono testem t Studenta dla 
prób niezależnych oraz testem Fischera. Testami tymi porównano również 
sprawność między kończyną prawą i lewą w grupie inwalidów.

Wyniki

W rozdziale tym przedstawiono wyniki badań nad sprawnością ampu
towanych w czynnościach wykonywanych jednorącz takich, jak: manipu
lacje, chwyty, pomiary siły oraz w czynnościach wykonywanych przy 
współpracy dwu kończyn i w prostych czynnościach jednoręcznych, któ
re amputowany wykonywał również protezą.

I Grupa — czynności manipulacyjne

Próby te miały na celu sprawdzenie zręczności manipulacyjnych wy
kształconych w zdrowej kończynie górnej amputowanych. Czas wykona
nia poszczególnych czynności w celu porównania zestawiono z czasem 
osiąganym przez grupę kontrolną.

Czynność 1 — wiązanie sznurowadła na kokardkę

Wykorzystując dane liczbowe z tabeli I obliczono różnicę między grupą 
amputowanych a grupą kontrolną w czynności 1. Analogicznie zestawio
no w dalszej części rozdziału dane dotyczące porównań inwalidów z am
putacją prawej lub lewej kończyny górnej oraz porównań protezy z koń
czyną górną.

Z tabeli I i II wynika,, że średnie wartości czasu wykonania czynności 
1 osiągane przez zdrową kończynę górną amputowanych (x — 13,49 sek.) 
są znacznie krótsze od średnich dla prawej i lewej kończyny górnej bada
nych z grupy kontrolnej (x = 67,93 sek). Rozpatrując oddzielnie średnie 
wartości osiągane przez prawą i lewą kończynę górną amputowanych 
stwierdzamy, że różnice w czasie są minimalne (R = 0,85 sek). Najkrótszy 
czas osiągnęli amputowani posługujący się lewą kończyną górną (x = 
13,18 sek.).

Grupa kontrolna wykonała tę czynność w znacznie dłuższym czasie, 
średnia czasu uzyskana przez prawą kończynę górną wynosi: x = 64,35 
sek., średnia czasu arytmetyczna uzyskana przez lewą kończynę górną
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Tabela I Table I

Charakterystyka liczbowa w zręczności manipulacyjnej 1
A numerical description of manipulating activity 1

Grupa N X ± Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

61 13,49 1,01 7,95 58,95

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

36 67,93 9,18 55,13 81,15

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 13,18 1,23 7,69 58,35

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

14 73,57 17,93 67,12 91,23

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

22 14,04 1,78 8,37 59,60

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

22 64,35 9,70 45,53 70,76
%

Tabela II — Table II

Różnica w wynikach osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej, 
procentowe wykonanie czynności 1

Results of cripples as compared to those obtained by persons from the control group — 
activity 1 and its performance in per cent

poziom istotności 0,05 [+] wskazuje większą sprawność amputowanych
poziom istotności 0,01 [—] wskazuje większą sprawność osobników z grupy
poziom istotności 0,001 kontrolnej.

Grupa Różnica F R •/o

Zdrowa kończyna górna ampu
towanych

[+] 54,44’” 48,57>1,67
2,8— 49,6 98,3

Prawa + lewa kończyna osob
ników z grupy kontrolnej 7,8—232,6 36,0

Lewa zdrowa kończyna ampu
towanych

[+] 60,38’” 79,87>2,36
5,2— 49,6 100,0

Lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej 15,6—232,6 28,0

Prawa zdrowa kończyna ampu
towanych

[+] 50,30’” 29,58>2,09
2,8— 33,0 95,6

Prawa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej 7,8—222,8 44,0

Powyższa legenda dotyczy wszystkich tabel. 

102



wynosi: x — 73,57 sek. W grupie kontrolnej charakterystyczna jest bar
dzo duża rozpiętość wyników: x min. = 7,8 sek. x max = 232,6 sek. 
Istotność różnic podanych w tabeli II sprawdzona została testem t Stu
denta na poziomie 0,001.

Z ryciny 1 i tabeli II wynika, że w grupie amputowanych czynność 
została wykonana zdrową kończyną górną przez 98,38% badanych. 
W grupie kontrolnej czynność została wykonana prawą i lewą kończyną 
górną przez 36,00% badanych.

Rozpatrując oddzielnie prawidłowe wykonanie czynności prawą i le
wą kończyną na podstawie ryciny 1, przedstawiającej procentowe wyko
nanie czynności, stwierdzono, że:
— amputowani posiadający zdrową lewą kończynę wykonali czynność 

w 100%,
— grupa kontrolna wykonała czynność lewą kończyną w 28,00%,
— amputowani posiadający zdrową prawą kończynę wykonali czynność 

w 95,65%,
— grupa kontrolna wykonała czynność prawą kończyną w 44,00%.
Na podstawie danych z wykonanych badań wykorzystanych w tabeli I 
obliczono również rozkład empiryczny rozważanej zmiennej losowej. Re
zultaty obliczeń przedstawiono «ia wykresie (ryc. 2).

Interpretując kształt obwiedni uzyskanych punktów odnosimy wra
żenie, że mamy tu do czynienia z rozkładem typu Poisone'a. Warto przy

Fig. 1. Diagrams of actiyity 1, in per cent — lacing up shoes
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tym zwrócić uwagę, że wyznaczony rozkład posiada wyraźnie charakter 
skupiony.

W odróżnieniu od tego, rezultaty przedstawione na ryc. 3 i 4, a re
prezentujące badania nad prawą i lewą kończyną górną osobników 
z grupy kontrolnej charakteryzują się znacznie większym stopniem roz
proszenia. W tym przypadku określenie charakteru rozkładu jest niemoż
liwe ze względu na niewielką liczbę wyników (procentowe wykonanie 
czynności podano na diagramie — ryc. 1).

Czynność 2 —< odkręcanie, przekładanie, zakręcanie pióra

Jak wynika z tabeli III i IV, w wykonaniu tej czynności prawa + le
wa kończyna górna osobników z grupy kontrolnej osiągnęła (analogicz
nie jak w tabeli I i II) dłuższy czas x — 45,56 sek. od grupy amputowanych 
x = 22,30 sek. Czas minimalny i maksymalny dla grupy amputowanych 
wyniósł: x min. = 8,3 sek.; x max = 48,1. Czas minimalny i maksymalny 
dla grupy kontrolnej wyniósł: x min. = 13,2 sek.; x max = 180,2 sek. Wy
nika stąd, że i w tej czynności występuje znacznie większe zróżnicowa
nie w czasie wykonywania w grupie kontrolnej R = 167,0 sek. Istotność 
różnic między grupami sprawdzona została testem t Studenta na pozio
mie 0,001. W grupie amputowanych z utratą prawej lub lewej kończyny 
górnej 100% osobników wykonało tę czynność zdrową kończyną. W gru
pie kontrolnej prawą kończyną górną wykonało czynność 90% osobni
ków, lewą kończyną — 86% badanych.

Tabela III — Table III

Charakterystyka liczbowa zręczności manipulacyjnych w czynności 2
Numerical description of manipulating ability in activity 2

Grupa N X ±Sź S V

Zdrowa kończyna górna amputowanych 62 22,30 1,06 8,37 37,57

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

88 45,56 3,82 35,86 78,70

Lewa zdrowa kończyna amputowanych 39 21,89 1,35 8,47 38,71

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

43 44,26 5,24 34,40 77,72

Prawa zdrowa kończyna amputowanych 23 22,98 1,70 8,16 35,51

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

45 46,81 5,53 37,15 79,38
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Tabela IV — Table IV

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej,
procentowe wykonanie czynności 2

Different results obtained by the persons with amputation and by those from a control
group; actiyity 2 and its performance in per cent

Grupa Różnica F R

Zdrowa kończyna górna amputo
wanych

[+] 23,26”' 18,23>1,49

8,3— 48,1 100

Prawa + lewa kończyna osobni
ków z grupy kontrolnej

13,2—180,2 88

Lewa zdrowa kończyna amputo
wanych

[+] 22,36"' 16,43> 1,71

8,3— 48,1 100

Lewa kończyna osobników z gru
py kontrolnej 13,6—166,2 86

Prawa zdrowa kończyna amputo
wanych

[+] 23,83'" 20,27>l,92

10,1— 45,2 100

Prawa kończyna osobników z gru
py kontrolnej 13,2—180,2 90

Ryc. 5. Diagramy procentowego wykonania czynności 2 — czynności manipulacyjnej 
2. piórem

Fig. 5. The diagrams of actiyity 2, in per cent — imanipulating with a pen
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II Grupa — czynności chwytne

Próby te miały na celu stwierdzenie, czy możliwości chwytne jedną 
ręką u amputowanych są większe w stosunku do zakresu możliwości 
chwytnych jedną ręką osobników posiadających pełną sprawność w obu 
kończynach górnych.

Czynność 1 — chwyt piłki jedną ręką

Tabela V — Table V

Charakterystyka liczbowa czynności chwytnej — czynność 1
Numerical description of prehensile activity 1

Grupa N X ± Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowanych 62 2,04 0,16 1,32 64,68

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 2,43 0,15 1,57 64,87

Lewa zdrowa kończyna amputowanych 39 1,94 0,19 1,23 63,59

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 2,26 0,19 1,41 62,45

Prawa zdrowa kończyna amputowanych 23 2,21 0,30 1,44 65,08

Prawa zdrowa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

50 2,60 0,24 1,70 65,32

Czynność 2 — chwyt igły palcami jednej ręki (szczypcowy)

W chwycie piłki (tab. V, VI) zdrowa kończyna górna amputowanych, 
tak prawa jak i lewa, osiągnęła nieco lepsze wyniki. Grupa amputowa
nych, w porównaniu z grupą kontrolną, uzyskała średnie wartości niższe 
dla prawej kończyny o 0,38, a lewej kończyny — o 0,65.

W chwycie igły lewa ręka amputowanych osiągnęła również lepsze 
wyniki (tab. VII, VIII) — średnie wartości niższe od 0,07. Natomiast 
w chwycie igły prawą ręką lepsze wyniki osiągnęła grupa kontrolna 
o 0,26 (tab. VII, VIII).

Analizując wyniki z tabeli VI i VIII dotyczące sprawności w chwy
tach wykonywanych przez amputowanych i osobników z grupy kontrol
nej, w oparciu o zastosowanie testu t-Studenta, stwierdzono, że różnice 
są minimalne i statystycznie nieistotne, nawet na poziomie 0,05. W opar
ciu o zastosowanie testu Fischera stwierdzono różnicę między lewą zdro-
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Tabela VI — Table VI

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej,
procentowe wykonanie czynności 1

Different results obtained by cripples and by persons from a control group, performance
of activity 1 — in per cent

Grupa Różnica F R °/o

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[+] 0,38 1,4O<1,48

1,0—5,0 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

1,0—7,0 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 0,65 1,89>1,67

1,0—5,0 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

1,0—6,0 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 0,38 1,O7<1,91

1,0—5,0 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

1,0—7,0 100

Tabela VII — Table VII

Charakterystyka liczbowa czynności chwytnej 2
Numerical descriptions of prehensile activity 2

Grupa N X ±Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 1,74 0,13 1,04 60,06

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 1,71 0,10 1,09 64,21

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 1,56 0,14 0,92 59,33

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 1,64 0,15 1,09 66,53

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 2,04 0,24 1,16 56,77

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 1,78 0,15 1,10 61,83
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Tabela VIII — labie VIII

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej,
procentowe wykonanie czynności 2

Different results obtained by cripples and persons from a control group, performance
of activity 2 in per cent

Grupa Różnica F R %

Zdrowa kończyna górna amputowa- 1 
nych

[—] 0,03 1,O9<1,48

1,0—5,0 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

1,0—5,0 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 0,07 1,39<1,67

1,0—5,0 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 1,0—6,0 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 0,26 1,15<1,91

1,0—5,0 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 1,0—5,0 100

III Grupa — pomiary siły

Celem wszystkich trzech pomiarów siły było sprawdzenie, czy w zdro
wej kończynie górnej amputowanych siła osiąga wartości wyższe w po
równaniu z prawą i lewą kończyną górną osobników pełnosprawnych 
z grupy kontrolnej.

Pomiar 1 — badanie siły za pomocą dynamometru dłoniowego (tab.
IX, X).

Pomiar 2 — pomiar siły zginacza przedramienia (tab. XI, XII).
Pomiar 3 — wytrzymałość siłowa (tab. XIII, XIV).

Wartości średnie wszystkich trzech pomiarów siły w odniesieniu do le
wej kończyny górnej świadczą o przewadze siły u amputowanych nad 
osobnikami z grupy kontrolnej. Natomiast w odniesieniu do prawej koń
czyny świadczą o przewadze siły prawej kończyny górnej u osobników 
z grupy kontrolnej.

Analizując wyniki wszystkich prób dotyczących pomiarów siły (tab.
X, XII, XIV) stwierdzono, że różnice między grupą amputowanych a gru-

wą kończyną górną amputowanych a lewą kończyną górną osobników 
z grupy kontrolnej w czynności 1 (tab. VI). III
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Tabela IX — Table IX

Charakterystyka liczbowa pomiaru 1
Numerical description ol measurement 1

Grupa N X ±Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 48,41 1,20 9,46 19,55

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 49,95 0,95 9,51 19,05

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 47,71 1,50 9,40 19,71

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 47,66 1,23 8,74 18,22

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 49,60 1,97 9,45 19,06

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 51,94 1,39 9,84 18,95

Tabela X — Table X

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej, 
procentowe wykonanie czynności •— pomiaru 1

Different results obtained by cripples and by persons from a control group, activities 
of the measurement 1

Grupa Różnica F R °/o

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[—] 1,53 1,OO<1,48

32,0—70,0 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

30,0—72,0 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 0,25 1,16<1,67

32,0—70,0 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

30,0—67,0 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 2,33 1,O5<1,91

32,0—68,0 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

32,0—72,0 100
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Tabela XI — Table XI

Charakterystyka liczbowa pomiaru 2
Numerical description of the measurement 2

Grupa N , X ±Si S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 0,38 3,00 17,21

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 17,75 0,32 3,27 18,46

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 17,43 0,52 3,27 18,76

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 17,18 0,44 3,12 18,17

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 17,56 0,52 2,49 14,22

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 18,28 0,47 3,32 18,21

Tabela XII — Table XII 

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej, 
procentowe wykonanie pomiaru 2

Different results obtained by cripples and persons from a control group, performance 
of measurement 2 in per cent

Grupa x Różnica F R »/o

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[-] 0,24 1,17<1,48
12,0—28,0 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej 12,0—30,0 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 0,25 1,1O<1,67
12,0—28,0 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 12,0—26,0 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—JO,71 1,73<1,91
14,0—22,0 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

12,0—30,0 100
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Tabela XIII Table XIII
Charakterystyka liczbowa pomiaru 3

Numerical description of measurement 3

Grupa N .X‘ ± Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 22,30 0,78 6,16 27,65

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 21,64 0,71 7,14 33,00

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 22,00 1,03 6,45 29,33

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 20,44 0,90 6,38 31,22

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 22,82 1,17 5,61 24,60

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 22,84 1,08 7,64 33,46

Tabela XIV — Table XIV

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i osobników z grupy kontrolnej, 
procentowe wykonanie pomiaru 3

Different results obtained by cripples and by persóns from a control group, measurement 
3 in per cent

Grupa Różnica F R %

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[+] 0,66 1,33<1,48

11,0—34,0 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

10,0—50,0 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 1,56 1,O2<1,67

15,0—33,0 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 12,0—40,0 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[-] 0,01 1,8O<1,91

11,0—34,0 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 10,0—50,0 100
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pą kontrolną są statystycznie nieistotne (sprawdzenia dokonano jak po
przednio testem t Studenta i testem Fischera na poziomie istotności 0,001 
i 0,01, 0,05).

IV Grupa — czynności wykonywane oburącz

Celem tych prób było sprawdzenie, czy w czynnościach, do których 
wykonania konieczne jest zaangażowanie dwu kończyn górnych (jedna 
kończyna wykonuje zasadniczą czynność, druga służy pomocą), spraw
ność amputowanych we współpracy z protezą lub kikutem różni się od 
sprawności ludzi zdrowych.

Czynność 1 — złożenie kartki papieru.

Jak wynika z tabeli XV i XVI, w próbie wymagającej współpracy dwu 
kończyn górnych przewagę szybkości wykonania czynności nad grupą 
amputowanych ma grupa kontrolna, posługująca się dwoma zdrowymi 
kończynami górnymi.

Porównując wyniki osiągane przez amputowanych, z ubytkiem pra
wej lub lewej kończyny górnej, nie stwierdzono statystycznie istotnych 
różnic, chociaż wartości średnie wskazują na nieco większą sprawność 
amputowanych, posiadających zdrową prawą kończynę górną. Różnica 
ta jest nawet bliska istotności. Czynność tę zarówno grupa kontrolna, jak 
i amputowanych wykonała w 100%.

Czynność 2 — przecięcie kartki papieru.

Tę czynność grupa, kontrolna wykonywała dwukrotnie, raz z większym 
zaangażowaniem prawej kończyny górnej, która pracowała nożycami

Tabela XV — Table XV
Charakterystyka sprawności wykonania czynności 1

Efficiency in performing activity 1

Grupa N X ± Sx S V

Inwalidzi amputowani 62 19,46 0,67 5,33 27,41

Grupa kontrolna 50 14,33 0,69 4,87 34,04

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny

39 18,92 0,89 5,61 29,64

Inwalidzi z amputacją lewej kończyny 23 20,38 0,98 4,70 23,06
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Tabela XVI — Table XVI

Różnice w wynikach osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną oraz prawą 
i lewą zdrową kończynę amputowanych w czynności 1

Different results obtained by the disabled and by the control group; performance of 
activity 3, in per cent

Uwaga: w czynnościach wykonywanych oburącz [+] oznacza większą sprawność amputowanych 
ze zdrową prawą kończyną górną, [—] oznacza większą sprawność amputowanych ze zdrową lewą koń
czyną górną.

Grupa Różnica F R •/o

Inwalidzi amputowani

[—] 5,13" 1,19<1,59
7,2—32,2 100

Grupa kontrolna 6,8—24,2 100

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny

[+] 1,45 1,39<1,93
7,2—29,8 100

Inwalidzi z amputacją lewej kończyny 12,2—32,2 100

Tabela XVII — Table XVII

Charakterystyka liczbowa sprawności wykonania czynności 2 przez amputowanych 
i grupę kontrolną

Numerical description of efficiency in activity 2 performed by cripples and by the 
control group

Grupa N X ±Sx S V

Amputowani 62 17,91 1,42 11,19 62,85

Grupa kontrolna 59 16,44 2,34 18,01 109,57
r

Prowadząca lewa zdrowa kończyna 
amputowanych

39 20,23 2,09 13,08 64,65

Prowadząca lewa kończyna osobni
ków z grupy kontrolnej

9 50,46 8,83 26,51 52,53

Prowadząca prawa zdrowa kończyna 
amputowanych

23 13,72 0,96 4,61 33,63

Prowadząca prawa kończyna osobni
ków z grupy kontrolnej

50 10,31 0,45 3,24 31,47
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Tabela XVIII — Table XVIII 
Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną, procentowe wy

konanie czynności 2
Different results obtained by crippels and by persons from the control group, perfor

mance of activity 2 in per cent

Grupa Różnica F R •/o

Amputowani
[—] 1.37 2,59>1,59

6,2—74,2 100

Grupa kontrolna 4,8—92,2 59

Prowadząca lewa zdrowa kończyna 
amputowanych

[+] 30,23" 4,50>3,05
6,2—74,2 100

Prowadząca lewa kończyna osobni
ków z grupy kontrolnej 15,0—92,2 18

Prowadząca prawa zdrowa kończyna 
amputowanych

[+] 3,56" 2,07>l,91
7,8—22,2 100

Prowadząca prawa kończyna osobni
ków z grupy kontrolnej 4,8—19,2 100

Ryc. 6. Diagramy procentowego wykonania czynności 2 — przecięcie kartki papieru

Fig. 6. Diagrams of activity 2, in per cent — cutting a sheet of paper 
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i z pomocą lewej, drugi raz z większym zaangażowaniem lewej, która 
pracowała nożycami z pomocą prawej. W grupie amputowanych noży
ce zawsze prowadziła ręka zdrowa, a pomagała proteza lub kikut. Anali
zując wyniki wykonania czynności (tab. XVII, XVIII) przez amputowa
nych zdrową kończyną z pomocą protezy lub kikuta i przez grupę kontrol
ną, gdzie czynność była wykonana dwoma kończynami górnymi, należy 
stwierdzić, że różnice wyników tych grup są nieistotne stosując test t Stu
denta. Istotność występuje natomiast przy zastosowaniu testu Fischera.

Rozpatrując czas wykonania czynności lewą zdrową kończyną z po
mocą prawej stwierdzono, że jest on znacznie lepszy w grupie amputowa-

Tabela XIX — Table XIX

Charakterystyka liczbowa sprawności wykonania czynności 3 przez amputowanych 
i grupę kontrolną

Numerical description of efficiency in activity 3 performed by cripples and by the 
control group

Grupa N X ±Si S V

Inwalidzi amputowani 62 10,25 0,35 2,80 27,37

Grupa kontrolna 50 6,56 0,24 1,70 25,94

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny górnej

39 10,45 0,45 2,83 27,11

Inwalidzi z amputacją lewej kończy
ny górnej

24 9,90 0,56 2,72 27,49

Tabela XX — Table XX

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną, procentowe wy
konanie czynności 3

Different results obtained by cripples and by the control group, performance of activity 
3 in per cent

Grupa Różnica F R »/o

Amputowani
[—] 3,69” 7,87>1,59

4,8—16,8 100

Grupa kontrolna 4,5—11,8 100

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny

[—] 0,55 1,O6<1,93

4,8—16,8 100

Inwalidzi z amputacją lewej koń
czyny

4,8—15,6 100
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Tabela XXI — Table XXI

Charakterystyka liczbowa wykonania czynności 4
Numerical description of activity 4

Grupa N X ±Sx S V

Amputowani 62 3,78 0,13 1,06 28,19

Grupa kontrolna 50 2,38 0,06 0,46 19,67

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny

39 3,77 0,17 1,11 29,62

Inwalidzi z amputacją lewej koń
czyny

23 3,80 0,20 0,97 25,63

Tabela XXII — Table XXII

* Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną, procentowe wy
konanie czynności 4

Different results obtained by cripples and by the control group, performance of activity 
4 in per cent

Grupa Różnica F R °/o

Inwalidzi amputowani
[-] 1,40— 5,18>1,59

2,1—7,2 100,00

Grupa kontrolna 1,5—3,4 100,00

Inwalidzi z amputacją prawej koń
czyny górnej

[+] 0,02 1,29<1,93

2,1—7,2 100,00

Inwalidzi z amputacją lewej kończy
ny górnej

2,2—6,8 100,00

nych. Różnica w wielkościach średnich między grupami wynosi R = 
= 30,23 sek. Istotność sprawdzono testem t Studenta i testem Fischera na 
poziomie 0,001.

Odwrotna sytuacja występuje przy analizie wyników dotyczących 
wykonania czynności przez prawą kończynę — tu widzimy, że lepsze 
wyniki osiąga grupa kontrolna. Różnice w wartościach średnich są już 
jednak znacznie niższe, gdyż wynoszą R = 3,56 sek.

Czynność 3 — zwinięcie bandaża

Czynność 4 — przewieszenie marynarki

W obydwu tych czynnościach (tab. XIX, XX, XXI i XXII), wymagających 
współpracy dwu kończyn, grupa kontrolna osiągnęła krótszy czas wy
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konania. Porównując wyniki amputowanych z ubytkiem w prawej lub 
w lewej kończynie, nie stwierdzono istotnych różnic. W zwijaniu banda
ża przez amputowanych różnica między osobnikami posiadającymi zdro
wą prawą kończynę a lewą wynosiła: 0,55 sek. na korzyść osobników po
siadających zdrową prawą kończynę górną. W przewieszeniu marynarki 
w grupie amputowanych różnica na korzyść osobników posiadających 
zdrową prawą kończynę górną wynosi: 0,02 sek.

Grupa amputowanych i grupa kontrolna wykonała czynność w lOO9/o.

V Grupa — proste czynności wykonywane jednorącz

Celem tych prób było sprawdzenie sprawności ręki amputowanych 
w wykonaniu prostych czynności oraz stwierdzenie, w jakich ruchach 
i w jakim stopniu popularnie używana proteza zastępuje funkcję utraco
nej kończyny górnej.

Czynność 1 — zgarnięcie drobnych przedmiotów.

Tabela XXIII — Table XXIII

Charakterystyka liczbowa sprawności wykonania czynności 1
Numerical descripiton of efficiency in activity 1

Grupa N X ± Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 2,45 0,12 0,97 39,62

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 2,20 0,06 0,67 30,83

Proteza 46 4,94 0,34 2,31 46,80

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 2,27 0,13 0,85 37,81

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

30 2,17 0,08 0,62 28,66

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 2,75 0,22 1,07 38,89

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 2,23 0,10 0,72 32,69

Prawa proteza 28 4,93 0,47 2,53 51,22

Lewa proteza 18 4,95 0,45 1,93 39,00
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Tabela XXIV — Table XXIV

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną w czynności 1
Different results obtained by cripples and by the control group in activity 1

Uwaga: w porównaniach protezy i kończyny górnej [+] oznacza większą sprawność kończyny 
górnej.

Grupa Różnica F R •/.

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[—] 0,25 2,06>l,48

1,2— 6,1 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

1,0— 4,2 100

Prawa + lewa proteza
[+] 2,74— U,78>2,15

2,1—12,2 90,19

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

1,0— 4,2 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

{—]0,10 1,91>1,67

1,2— 4,2 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 1,1— 3,2 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

0,52' 2,20>l,91

1,2— 6,1 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 1,0— 4,2 100

Prawa proteza
[+] 2,70'" 16,81>2,33

2,1—12,2 90,32

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

1,2— 6,1 100

Lewa proteza
[+] 2,78"' 7,29>2,86

2,2— 8,9 90,00

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

1,2— 4,2 100

Analizując wartości średnie (tab. XXIII, XXIV) uzyskane przy wyko
naniu czynności 1 stwierdzono, że największe wartości, a więc najgor
szy czas uzyskali amputowani posługujący się protezą. Średnia czasu pra
wej i lewej protezy wynosi x = 4,94 sek. Natomiast przy wykonaniu 
czynności kończyną górną średnia czasu osiąganego przez inwalidów wy
nosiła x = 2,45 sek., a w grupie kontrolnej wynik średni prawej i lewej 
kończyny wyniósł X = 2,20 sek.
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Statystycznie istotne różnice w wykonaniu tej czynności występują 
w porównaniu czasu protezy i zdrowej kończyny, i to zarówno w stosun
ku do kończyny osobników z grupy kontrolnej, jak i grupy amputowa
nych (czas protezy ponad dwukrotnie dłuższy). Różnica istotna na pozio
mie 0,05 występuje przy porównaniu prawej kończyny amputowanych 
z prawą kończyną osobników z grupy kontrolnej (gorszy czas uzyskali 
amputowani). Czynność tę zdołali wykonać amputowani protezą lub ki
kutem w 90,13%.

Czynność 2 •— malowanie

Czynności z tabeli XXV, XXVI charakteryzuje (analogicznie jak w tab. 
XXIII, XXVI) zasadnicza rozbieżność w czasie wykonania między prote
zą a zdrową kończyną. Czas wykonania czynności zdrową kończyną am
putowanych wynosi 5=47,77 sek., czas wykonania czynności prawą + le
wą kończyną osobników z grupy kontrolnej wyniósł x = 45,75 sek., czas 
wykonania czynności protezą wyniósł x — 134,05 sek. Rozpatrując wyni
ki uzyskane przez zdrową kończynę lewą amputowanych i lewą kończy-

Tabela XXV — Table XXV

Charakterystyka liczbowa sprawności wykonania czynności 2
Numerical description of efficiency in activity 1

Grupa N X + Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 47,77 1,58 12,49 26,15

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 46,75 1,74 17,40 37,23

Proteza 22 134,05 12,78 59,97 44,74

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 46,97 1,78 11,13 23,70

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 47,97 2,64 18,71 39,01

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 49,12 3,00 14,41 29,34

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 45,52 2,24 15,89 34,91

Prawa proteza 14 150,27 14,77 55,29 36,79

Lewa proteza 8 105,63 20,23 57,23 54,17
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Tabela XXVI — Table XXVI

Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną w czynności 2
Diflerent results obtained by cripples and by the control group in activity 2

Grupa Różnica F R °/o

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

[—] 1,02 1,92> 1,48
26,8— 80,1 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej 15,2—115,4 100

Prawa + lewa proteza

[+] 87,30*’* 12,31>2,15

52,1—250,8 43,1

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej 15,2—115,8 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[+] 0,99 2,80>l,67
30,4— 69,8 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 21,2—115,4 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 3,60 1,18<2,53

i

26,8— 80,1 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 15,2—108,8 100

Prawa proteza

[+] 104,75”* 9,2i0>3,33
68,8—250,8 45,16

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych 15,2—108,8 100

Lewa proteza

[+] 54,67"* 14,52>5,85
52,1—221,4 40,00

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych 21,2—115,4 100

nę górną osobników z grupy kontrolnej widzimy, że lepsze wyniki osiąg
nęli amputowani. Różnica między wynikami wynosi 0,99.

Odwrotnie przedstawia się sytuacja przy rozpatrywaniu prawej zdro
wej kończyny amputowanych i prawej kończyny osobników z grupy kon
trolnej, tu gorszy czas osiągnęli amputowani R = 3,60. Otrzymane róż
nice w obu tych wypadkach wykazują jednak statystyczną nieistotność. 
Istotne są natomiast porównania wyników osiąganych przez protezę 
z wynikami osiąganymi przez zdrową kończynę górną. Najdłuższy czas 
wykonania stwierdzono u osobników posługujących się w tej czynności 
prawą protezą (x = 150,25 sek.). Nie jest to prawdopodobnie zjawisko 
biologiczne, tylko efekt używania różnego rodzaju protez.
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Ryc. 7. Diagramy procentowego wykonania 
czynności 2 — malowanie

Fig. 7. Diagrams of activity 2 in per cent — 
painting

Tabela XXVII — Table XXVII

Charakterystyka liczbowa sprawności wykonania czynności 3
Numerical description of efficiency in activity 3

•
Grupa N X ±Sx S V

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych

62 7,70 0,19 1,54 20,11

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

100 6,87 0,11 1,18 17,26

Proteza 17 101,55 17,03 70,24 69,17

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

39 8,02 0,24 1,53 19,19

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 6,93 0,16 1,20 17,23

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

23 7,16 0,29 1,41 19,69

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej

50 6,81 0,16 1,16 17,10

Prawa proteza 8
-----------

112,90 20,43 57,80 51,23

Lewa proteza 9 91,46 26,10 78,31 85,62
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. Tabela XXVIII — Table XXVIII
Różnica wyników osiąganych przez amputowanych i grupę kontrolną, procentowe wy

konanie czynności 3
Diflerent results obtained by cripples and by the control group, performance of activity 

3 in per cent

Grupa Różnica F R •/.

Zdrowa kończyna górna amputowa
nych [—] 0,82’ 1,71>1,48

5,2— 12,1 100

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

4,8— 10,1 100

Prawa + lewa proteza

[+] 101,55*" 36,83>2,15
17,8—236,1 33,22

Prawa + lewa kończyna osobników 
z grupy kontrolnej

4,8— 10,1 100

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 1,09" 1,5O<1,67
5,2— 12,1 100

Lewa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 5,2— 10,1 100

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych

[—] 0,35 l,5O<2,53
5,2— 10,8 100

Prawa kończyna osobników z grupy 
kontrolnej 4,8— 9,8 100

Prawa proteza

[+] 105,87"* 2596,8 >4,51
70,0—223,6 25,51

Prawa zdrowa kończyna amputowa
nych 4,8— 9,8 100

Lewa proteza

[+] 84,65’" 4986,0 >5,06
17,8—236,1 44,00

Lewa zdrowa kończyna amputowa
nych 5,2— 10,1 100

Charakterystyczną cechą dla tej próby jest duża zmienność osobni
cza i dotyczy ona zarówno amputowanych przy wykonywaniu czynności 
protezą (R — 200,0), jak i grupy kontrolnej (R = 100,0). Natomiast zróż
nicowanie jest znacznie mniejsze przy wykonywaniu czynności przez 
zdrową kończynę w grupie amputowanych (R = 53,3). Jak wynika z wy
kresu 5, czynność przy użyciu protezy wykonano w 43,13%. Posługując 
się kończyną górną tak w grupie amputowanych, jak i w grupie kontrol
nej czynność wykonano w 100%.
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Czynność 3 — układanie klocków

Jak wynika z tabel XXVII, XXVIII, największa rozpiętość i najdłuższy 
czas charakteryzuje również amputowanych posługujących się protezą 
(x min = 17,8; x max = 236,1). Natomiast przy posługiwaniu się zdrową 
kończyną górną prawą czy też lewą amputowani osiągnęli czas x = 7,70 
sek. Osobnicy z grupy kontrolnej prawą kończyną uzyskali czas x = 6,93 
sek., a lewą x = 6,81 sek. Z tabeli XXVIII wynika, że w tej czynności, 
jak i dwu poprzednich (tab. XXVI, XXVII) sytuacja jest prawie analogicz
na.

Ryc. 8. Diagramy procentowego wykona
nia czynności 3 — układanie klocków

Fig. 8. Diagrams of activity 3, in per cent
— building blocks

W tej czynności statystycznie istotne różnice na poziomie 0,001 wy
stępują w wynikach dotyczących porównań protezy i kończyny górnej. 
Różnica występuje również na poziomie 0,05 porównując lewą kończynę 
amputowanych z lewą kończyną osobników z grupy kontrolnej. Czyn
ność tę zdrową kończyną wykonano w 100%, natomiast protezą w 33,3%.

Omówienie i dyskusja
Analizując wyniki badań należy uwzględnić, że osobników z grupy 

kontrolnej charakteryzowała wyższa specjalizacja zawodowa w porów
naniu z grupą amputowanych. Widoczny wydawał się również niższy sto
pień inteligencji w grupie amputowanych. Przejawiało się to przy wyko
nywaniu prostych czynności nie wymagających dużej precyzji ruchu, 
gdzie o szybkości i sprawności w wykonaniu decydował w znacznej mie
rze sposób wykonania (czynność ustawiania klocków można uważać ja
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ko graniczącą z testem psychologicznym), amputowani w tych czynnoś
ciach uzyskiwali gorsze wyniki w porównaniu z osobnikami z grupy kon
trolnej. Natomiast w czynnościach manipulacyjnych, wymagających 
wszechstronnej sprawności i ogromnej precyzji, lepiej wyćwiczona koń
czyna górna amputowanych wykazywała zasadniczą przewagę w spraw
ności nad prawą czy też lewą kończyną górną osobników z grupy kon
trolnej.

Analizując sprawność kończyny górnej inwalidów jednostronnie am
putowanych w różnego rodzaju czynnościach należy stwierdzić, że cha
rakterystyczna jest wyraźna specjalizacja w wykonaniu skomplikowa
nych czynności manipulacyjnych. Sprawność zdrowej kończyny górnej 
amputowanych w wykonaniu czynności 1 jest pięciokrotnie wyższa od 
sprawności prawej i lewej kończyny górnej osobników z grupy kontrol
nej.

W czynności 2 także kończyna górna amputowanych uzyskała znacz
ną przewagę sprawności nad prawą i lewą kończyną górną osobników 
w grupie kontrolnej, wykonując czynności testu w czasie dwukrotnie 
krótszym. Należy tu przypomnieć, że czynności manipulacyjne tak 1 jak 
i 2, zawarte w teście, w normalnych warunkach przez pełnosprawnych 
osobników są wykonywane przy udziale dwu kończyn górnych. Tak 
sprawne wykonanie i w tak dużym procencie przez amputowanych z utra
tą jednej kończyny górnej (czynność 1 w 98,38'%, czynność 2 — 100%) 
świadczy, że w tego typu czynnościach następuje pełna kompensacja 
funkcji przez zdrową kończynę górną amputowanych, do czego przygo
towuje ją długi okres zamierzonych lub koniecznością życiową spowodo
wanych ćwiczeń.

Ciekawym zjawiskiem, jakie obserwujemy rozpatrując skomplikowa
ne czynności manipulacyjne wykonywane przez jedną kończynę górną, 
które sprawiały tyle trudności osobnikom z grupy kontrolnej, jest nie
istotna różnica jaka występuje w grupie amputowanych, gdy porównuje
my prawą i lewą zdrową kończynę górną.

Ze zjawiskiem tym będziemy spotykali się przy analizowaniu wszyst
kich czynności objętych testem, a wykonywanych przez zdrową kończy
nę amputowanych: korzystne wyniki uzyskane przy wykonaniu czynnoś
ci manipulacyjnych a świadczące o wysokiej sprawności zdrowej koń
czyny górnej chwytów.

Tu różnice między zdrową kończyną amputowanych a prawą czy też 
lewą kończyną osobników z grupy kontrolnej są statystycznie nieistotne, 
chociaż lewa kończyna amputowanych uzyskuje zawsze przewagę 
w sprawności nad lewą kończyną osobników z grupy kontrolnej. Podob
nie przedstawia się sytuacja, gdy rozpatrujemy wyniki dotyczące testów 
sprawności siłowej. Tu także stwierdzamy nieistotne różnice między gru
pą amputowanych a grupą kontrolną oraz przewagę sprawności lewej 
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kończyny amputowanych nad lewą kończyną osobników z grupy kont
rolnej.

Analizując sprawność w chwytach, jak również sprawność w czyn
nościach siłowych, stwierdzono, że w grupie kontrolnej występuje więk
sza zmienność osobnicza, natomiast w grupie amputowanych wyniki są 
bardziej wyrównane. Zbliżone wartości średnie w wynikach obydwu grup 
świadczą, że zarówno przy wykonaniu chwytów, jak też w sprawności 
siłowej, zdrowa kończyna górna amputowanych nie przewyższa zakresem 
swoich możliwości kończyny osobników z grupy kontrolnej.

iSla podstawie wyników, jakie otrzymano, jak i z rozmów, prowadzo
nych z amputowanymi w trakcie badań, można wnioskować, że zarów
no w konieczności wykonania chwytu, którego nie jest w stanie wykonać 
jedna kończyna górna, jak i do wykonania czynności siłowej przewyż
szającej możliwości jednej kończyny górnej inwalidzi używają różnych 
sposobów, w zależności od indywidualnych możliwości i inwencji danego 
osobnika, np. pomoc kikuta, chwyt z zaangażowaniem całego tułowia, 
współpraca z kończyną dolną. W takim wypadku kompensacje funkcji 
w znacznie mniejszym stopniu jest przejmowana przez zdrową kończynę 
górną, biorą w niej udział również inne części ciała amputowanego [4, 10], 
Podobnie przedstawia się problem w czynności, którą zdrowy osobnik wy
konuje oburącz (czynności z testu — wyniki zawarto w tab. XV, XVI, 
XVII, XVIII, XIX, XX), a którą amputowany wykonuje zdrową kończyną 
i za pomocą protezy, kikuta, głowy, kończyny dolnej itp.

W wykonaniu tych czynności amputowani wykazali mniejszą spraw
ność i rozpiętość wyników w tej grupie jest znacznie większa. Statystycz
nie obliczone różnice między wynikami grupy amputowanych i grupy 
kontrolnej są istotne, jednak średni czas osiągany przez amputowanych 
nie jest tak zróżnicowany, jak wykazała analiza wyników dotyczących 
czynności manipulacyjnych, gdzie grupa kontrolna osiągała czas kilka
krotnie dłuższy. Ciekawym zjawiskiem jest przewaga amputowanych 
w sprawności przy cięciu nożycami lewą ręką (tab. XVIII, rys. 4). W gru
pie amputowanych 100% osobników wykonało tę czynność, a czas osią
gany przez nich jest dwukrotnie krótszy od czasu osiąganego przez gru
pę kontrolną. W grupie kontrolnej tylko 18% osobników wykonało tę 
czynność lewą ręką. Natomiast gdy nożyce prowadziła prawa ręka tak 
w grupie amputowanych, jak i w grupie kontrolnej czynność wykonano 
w 100%, różnice w wynikach są statystycznie nieistotne. Porównując wy
niki prawej kończyny z lewą, stwierdzamy, że sprawniejszą w tej czyn
ności okazała się prawa kończyna.

Fakt ten jest prawdopodobnie spowodowany użyciem do badań nor
malnych nożyc w sytuacji, gdy wiadomo, że dla osób posługujących się 
lewą kończyną istnieje specjalny rodzaj nożyc.

Przy doborze prostych czynności wykonywanych jednorącz kierowa
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no się możliwościami protezy, dlatego też w trakcie badań nie napotyka
no trudności, które by spowodowały zmiany w tekście.

Zastrzeżenie odnośnie do doboru czynności w tej grupie: czynność 
zgarnięcia wykonana przez zdrową kończynę jest zbyt krótkotrwała 
(R = 1,2—4,2 sek.), a w takich czynnościach dużą rolę odgrywa refleks 
badanego. W czynności zamalowania koła i układania klocków przez 
zdrową kończynę istotne znaczenie miał, tak jak wspomniano na wstępie 
tego rozdziału, sposób wykonania. Samo wykonanie czynności dla zdro
wej kończyny było proste. Dlatego też w rozpatrywaniu tej grupy czyn
ności większe znaczenie będzie miało porównanie sprawności protezy 
ze zdrową kończyną. Nim jednak zostanie przytoczona analiza tych wy
ników, omówione zostaną wyniki dotyczące zdrowej kończyny amputo
wanych oraz prawej i lewej kończyny osobników z grupy kontrolnej. 
Otóż w prostych czynnościach wykonywanych jednorącz sprawniejsza 
okazała się kończyna górna osobników z grupy kontrolnej. Statystycznie 
istotne różnice w czynności zgarnięcia i zamalowania koła obliczone tes
tem t Studenta wskazują na nieistotność różnic, natomiast istotność dla 
tych grup obliczona testem Fischera świadczy o istotnych różnicach błę
dów. W czynności układania klocków test t Studenta świadczy o istotnej 
różnicy na poziomie 0,05 między grupą amputowanych a grupą kontrol
ną. Natomiast z wyliczeń testu Fischera wynika, że nieistotne są różnice 
błędów występujących w pomiarach tych grup.

Analizując wyniki czynności wykonanych protezą należy nadmienić, 
że żadnej z nich nie zdołano wykonać protezą w 100%. I tak czynność 
zgarnięcia wykonano w 90,19%, zamalowania koła w 43,13%, a czynność 
układania klocków wykonano w 33,33%. Powody tego były rozmaite. 
Widzimy, że najmniej trudności sprawił ruch najprostszy, jak zgarnięcie 
protezą drobnych przedmiotów. Jedynie 5 inwalidów nie wykonało tej 
czynności, a to ze względu na wysoką amputację i źle działającą protezę. 
Czas osiągany przez amputowanych w wykonaniu tej czynności protezą 
jest dwukrotnie dłuższy od czasu uzyskiwanego przy wykonaniu czyn
ności zdrową kończyną. Ponieważ ruch zgarnięcia zdrową kończyną wy
konano przy unieruchomionych stawach nadgarstka i palców, w dużym 
stopniu czynność wykonywana była przy udziale mięśni i stawów obrę
czy barkowej. W badanej grupie amputowanych nie było przypadku wy- 
łuszczenia w stawie barkowym. Tak znaczne różnice wyników należy tłu
maczyć między innymi brakiem czucia powierzchniowego i głębokiego 
w protezie. W czynnościach zamalowania koła sprawność protezy w od
niesieniu do wyników uzyskanych przez osobników, którzy zdołali wy
konać tę czynność, okazała się prawie trzykrotnie niższa od sprawności 
zdrowej kończyny. Największa trudność tak dla osób, które wykonały 
tę czynność, jak i dla tych, którzy nie zdołali jej wykonać, było utrzyma
nie wąskiego w obwodzie pędzla. Duży kłopot sprawiła precyzja wyko
nania ćwiczenia przy wysokiej amputacji.
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W czynności układania klocków na 51 osobników w grupie amputo
wanych, używających protezy, jedynie 17 zdołało wykonać tę czynność, 
i to w czasie dłuższym więcej niż piętnastokrotnie. Przyczyną tego był 
w dużej mierze typ protezy jakiej używali, a do której konieczna była 
częsta pomoc zdrowej kończyny w celu uruchomienia protezy [14], Stąd 
też ogromna rozpiętość w wynikach, jakie cechują tę czynność w wyko
naniu protezą.

Podsumowanie

Na podstawie przeprowadzonych badań stwierdzono:
1. Zdrowa kończyna górna amputowanych uzyskuje większą spraw

ność w wykonaniu czynności manipulacyjnych. W badanych czynnoś
ciach przewyższa ona sprawność prawej i lewej kończyny górnej osob
ników z grupy kontrolnej dwu- i pięciokrotnie.

2. W czynnościach manipulacyjnych objętych testem zdrowa kończy
na amputowanych dostatecznie kompensuje funkcję dwu kończyn gór
nych.

3. W badanej grupie amputowanych, którzy utracili kończynę gór
ną przed pięciu laty, w sprawności manipulacyjnej, w chwytach i spraw
ności siłowej nie stwierdzono istotnych różnic między osobnikami posia
dającymi zdrową prawą czy też lewą kończynę górną.

4. W sprawności chwytów jednorącz i w sprawności siłowej zdrowa 
kończyna górna amputowanych nie różni się istotnie od kończyny prawej 
lub lewej osobników z grupy kontrolnej.

5. W wybranych czynnościach, przy których wymagano współpracy 
dwu kończyn, grupa amputowanych pomagając sobie protezą, kikutem 
lub kończyną dolną osiągnęła gorsze wyniki od grupy kontrolnej, która 
w tych czynnościach posługiwała się dwoma pełnosprawnymi kończyna
mi górnymi. Wyjątek stanowi tu czynność cięcia nożycami lewą kończyną 
za pomocą prawej. Przy wykonaniu tej czynności grupa amputowanych 
wykazała znaczną przewagę nad grupą kontrolną. Grupa kontrolna uzys
kała czas ponad dwukrotnie dłuższy i wykonała czynność jedynie w 59°/o. 
Fakt ten jest wynikiem przystosowania zdrowej kończyny amputowanego 
do wymogów, jakie stawia przed nim życie codzienne.

6. We wszystkich czynnościach wykonywanych jedną kończyną le
wa kończyna górna amputowanego wykazywała większą sprawność od 
lewej kończyny osobników z grupy kontrolnej. Wyjątek stanowi tu czyn
ność zgarnięcia, która jako zbyt krótkotrwała (w wykonaniu tej czynnoś
ci R = 1,2—4,2 sek.), może świadczyć o szybkości reakcji badanego. 
Czynność tę uwzględniono w teście jako próbę sprawności protezy.

7. W czynnościach wykonywanych przez zdrową kończynę górną 
amputowanego i z pomocą protezy, kikuta lub kończyny dolnej wyniki 
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amputowanych z utratą kończyny górnej statystycznie nie różnią się od 
wyników amputowanych z utratą lewej kończyny górnej. Wyjątek sta
nowi tu wynik cięcia nożycami, co może być spowodowane użyciem do 
badań nożyc dla osobników praworęcznych.

8. W badanej grupie proteza, jakiej używali amputowani, i sposób po
sługiwania się nią świadczą o małej możliwości kompensowania przez nią 
funkcji zdrowej kończyny górnej.

9. W badanej 62-osobowej grupie amputowanych z terenu wojewódz
twa krakowskiego, kieleckiego i rzeszowskiego, których wyniki badań 
przedstawiono w niniejszej pracy, nie stwierdzono w żadnym przypadku, 
aby amputowany był usprawniony i szkolony w posługiwaniu się prote
zą. Sytuacja ta może mieć istotny wpływ na niski poziom wyników, ja
kie uzyskali inwalidzi wykonując czynność protezą (czynność zgarnięcia 
wykonano w 90,10% — czas dwukrotnie dłuższy, układanie klocków wy
konano w 30,33% — czas około 20-krotnie dłuższy).

10. Wyniki badań dowodzą, że doskonalenie procesu kompensacji 
u amputowanych wymaga systematycznego treningu ogólnokondycyjne- 
go mięśni kikuta. Opracowano metodykę takiego treningu i przedsta
wiono w formie przystępnego dla amputowanych instruktażu, powielo
no go i przekazano Miejskiej Przychodni Zaopatrzenia Ortopedycznego 
w Krakowie.

, I
Wnioski

1. Stwierdzono możliwości kompensacji funkcji po amputacji kończy
ny górnej.

2. Proces kompensacji wymaga sterowania przez spacjalistów z za
kresu rehabilitacji narządu ruchu.

3. Sterowanie rozwojem prawidłowej kompensacji opiera się na szko
leniu w formie systematycznego treningu.

4. Przez stworzenie odpowiedniego ośrodka rehabilitacji komplekso
wej wraz z kadrą specjalistów z rehabilitacji narządu ruchu zapewnimy 
szybszy powrót amputowanych do normalnego środowiska ludzi zdro
wych.
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McCJieAOBaHHSI HCnpaBHOCTH BepXHeił KOHeHHOCTH HHBaJIHAOB OAHOCTOpOHHe aMnyTHpOBaHHHX 

h BJiHBHHe npoTeaa Ha yjiyAuieHne HcnpaBHOCTeS

PE3IOME

Uejibio HacToameft paóorbi HBjiaeTca onpeAeaeHHe CTeneHH noBMineHHH HcnpaBHOCTeił 
3AopoBoft KOHenHocTH y HHBajiHAOB, KOTopHM npoBeAeHO aMnyTauHio BHine iioKTeBoro cy- 
CTaBa BepxHefi kohckhocth, a TaK»e b KaKofi CTeneHH npoTe3a hjih eft oTcyTCTBHe bahhct Ha 
KOMiteHcamno noTepHHHoft KOHeuHOCTH. PiccjieAOBaHHa npoBOAHBHCh Ha rpynne 107 hhbh- 
jihaob aAHOCTopoHHe aMnyTHpoBaHHbix h Ha KOHTpojibHoń rpynne 50 3AopoBbix moAax.

HcnpaBHOCTb BepxHeft KOHeHHOCTH HccjieAOBajiacb no cneiiHajibHOMy Tecry. Tecr co- 
CTOHTCA H3 14 ACHCTBHH HeOÓXOAHMbIX B nOBCeAHeBHOH >KH3HH. OHH pa3ACAHJIHCb Ha 
5 ocHOBHbix aacTeft: 1) MaHHnyaaiiHOHHbie AeftcTBHH, 2) XBaTKa, 3) H3MepeHHe chjih 
BepxHeft KOHeiHOCTH, 4) AeńcTBHH oóohx KOHeHHOCTefi (coTpyAHHaecTBo), 5) npocTbie ach- 
ctbhh oahoh pyKoń u npn noMomu npoTe3a.

CoópaHHbie MaTepnajiM cocTaBjieHO no craTHCTHKe. yKa3UBai0T ohh Ha bo3mo>khocth 
KOMneHcaiiHH (jiyHKAHH nowie aMnyraitHH oahoh BepxHeń KOnemiocTH. HcnpaBHOCTb 3AOpo-
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BOH BepXHeft KOHeHHOCTH B MaHHnyjIHIlHOHHbIX aeHCTBHHX npeBblUla?! HCnpaBHOCTb o6ohx 
pyK b KOHTpo/ibHOH rpynne HccjieAOBaeMMX, BnojiHe KOMneHcya (JiyHKiiHio oóohx BepxHnx 
KOHeHHOCTeft. B AeftCTBHHX Tpe6yiOmHX nOMOUIH BTOpOH KOHeHHOCTH HHBajIHflbl ynOTpeÓJIHJIH 
npoTe3, oópyÓKOM hjih HHłKHeft KOHenHocTbio. B HccJieAOBaeMoft rpynne npoTe3, kotophm 
noJib3OBajiHCb HHBaJiHAM h cnocoó ee npHMeHeHHa, cBHAeiejibCTByioT o Heóojibuioii bo3mo?k- 
hocth KOMneHcaijHH npn efi noMomn (jjynKUHH BepxHeft KOHemiocTH.

Examination of the efficiency of the upper limb in the disabled amputated 
on one side and the influence of the prothesis on compensation of function

The aim of this paper was to find out how much the efficiency of the one limb of 
disabled persons, amputated above the elbow joint in the upper limb, ifproved, and 
to what extent the function of the lost limb could be compensated by the use of 
a prothesis and without it.

107 disabled persons were examined. The control group consisted of 50 sound 
people.

The efficiency of the upper limb was examined by a specially prepared test that 
included 14 actions, each usually performed in everyday life. They were divided into 
5 main sections — 1) manipulation, 2) catching, 3) measurements of strength in the 
upper limb, 4) actions requiring both upper limbs (cooperation), 5) single actions 
performed by one limb and a prothesis.

The collected data were elaborated statistically.
The obtained results showed remarkable chances of compensation of function after 

the loss of one limb.
In the case of the disabled the efficiency of the one limb was higher in manipula- 

tive actions than that of both arms of sound people, and thus proved the possibility 
of compensation of function of both the upper limbs.

In actions reąuiring the effort of both upper limbs, the disabled helped themselves 
with the stump, the prothesis and the lower limb.

In the examined group, the kind of the prothesis and the way of using it proved 
the rather smali possibility of compensation of function of the upper limb in this 
manner. '
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Zależność wyniku skoku wzwyż kobiet od wybranych cech 
budowy ciała i sprawności fizycznej oraz ich znaczenie 

dla selekcji i treningu specjalistycznego w aspekcie nowej 
techniki Richarda Fosbury'ego

Dependence of women's high jump scores on selected build 
and generał fitness characteristics and their significance 

in training and selection — considered from the point of view 
of the new R. Fosbury technigue

I. Materiał i metody badań

Badania, którymi objęto grupę 50 zawodniczek, przeprowadzono 
w okresie od lipca 1970 do października 1971 r. w czasie zgrupowań spor
towych, na imprezach lub w miejscu zamieszkania badanych. Analogicz
ne badania przeprowadzono w czasie od lutego do kwietnia 1971 r. na 50 
studentkach traktując je jako grupę kontrolną.

Badania wykonano w trzech etapach, realizując je w ustalonej kolej
ności: wywiad indywidualny, pomiary antropometryczne i testy spraw
nościowe.

Z każdym osobnikiem przeprowadzono indywidualny wywiad jako 
uzupełnienie materiału badawczego, uzyskując następujące dane:

1. datę urodzenia badanej (dzień, miesiąc, rok),
2. miejsce urodzenia i zamieszkania, w celu ustalenia pochodzenia 

środowiskowego (miasto wojewódzkie, powiatowe lub wydzielone, wieś),
3. pochodzenie społeczne,
4. przynależność klubowa,
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5. staż treningowy (liczba lat systematycznego treningu specjalistycz
nego),

6. wiek wystąpienia pierwszej menstruacji,
7. rekord życiowy w skoku wzwyż,
8. stosowana technika skoku,
9. kończyna odbijająca (prawa lub lewa).
Wśród danych uzyskanych z wywiadu indywidualnego pewne wątpli

wości budzi podawany przez badane z grupy kontrolnej rekord życiowy 
w skoku wzwyż. Przyczyną braku wiarygodności tych danych jest fakt, 
że studentki mające luźny kontakt ze sportem — dziedziną na ogół nie 
leżącą w sferze ich zainteresowań — nie rejestrowały pamięciowo swych 
najlepszych wyników uzyskanych przed wstąpieniem na Wyższą Szko
łę Wychowania Fizycznego. Świadczy o tym różnica średnich arytme
tycznych rekordu życiowego i wyniku uzyskanego w czasie badań, wy
nosząca 7 cm, podczas gdy analogiczna różnica w grupie wyczynowej 
wynosi zaledwie 0,83 cm.

Pomiary antropometryczne dokonane zostały techniką Martina — Sal- 
lera (1957).
Pomiary długościowe: wysokość ciała, długość kończyn dolnych, długość 
podudzia wraz ze stopą, długość uda, długość tułowia, długość kończyn 
górnych.
Pomiary szerokościowe: szerokość bioder, szerokość barków.
Pomiary obwodów: największy obwód uda obu kończyn dolnych, najwię
kszy obwód podudzia obu kończyn dolnych.
Pomiar grubości tkanki tłuszczowej, przy czym analizowane wartości sta
nowią średnią arytmetyczną 5 pomiarów fałdu skórno-tłuszczowego ra
mienia, łopatki, pośladka, brzucha i uda. Pomiaru ciężaru ciała dokonano 
za pomocą wagi lekarskiej.

Ponadto uwzględniono następujące wskaźniki:
1. wskaźnik wzrostowo-wagowy, tzw. wskaźnik smukłości

wysokość ciała 
ciężar ciała

2. wskaźnik długości kończyn dolnych w stosunku do wysokości 
ciała

i długość kończyn dolnych .------------------------------------------ X 100 
wysokość ciała

3. wskaźnik biodrowo-barkowy

szerokość bioder ------------------------------  X 100 
szerokość barków

W pomiarach obwodów uwzględniono obie kończyny dolne. Jest to 
uzasadnione, gdyż w myśl zjawiska asymetrii skrzyżnej (Demel 1956, Si
kora 1956) zdecydowana większość osobników wykonuje odbicie do sko
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ku wzwyż z kończyny lewej. Potwierdza to również materiał zebrany 
przez A. Bezega, gdzie zaledwie 12®/o zawodników i 13% studentów od
bijało się do skoku z kończyny prawej. Podobnie w materiale zebranym 
przez autora tylko 14% zawodniczek i 28% studentek odbijało się do 
skoku z prawej kończyny dolnej. Uwzględnienie pomiarów na kończy
nie lewej jest swego rodzaju novum, gdyż szereg autorów wcześniej
szych prac traktujących o skoku wzwyż opierał się niemal wyłącznie na 
pomiarze kończyny prawej. Przy omawianiu wyników badań odrębnie 
traktowano kończynę, z której osobnik wykonywał skok, zwaną w dal
szym ciągu odbijającą, oraz kończynę przeciwną zwaną wymachową.

Kolejno obie grupy badano w zakresie dziesięciu testów sprawnościo
wych. Są one oparte na specyficznych ćwiczeniach stosowanych szeroko 
w praktyce treningu skoku wzwyż, powszechnie traktowanych jako tes
ty sprawdzające przygotowanie ogólne i specjalne wyczynowca (Diacz- 
kow 1958, Simonek 1965, Bezeg 1968). Mając na uwadze możność porów
nania własnych wyników dotyczących kobiet z badaniami przeprowadzo
nymi przez A. Bezega na materiale mężczyzn, uwzględniono identyczne 
testy, a mianowicie:

1. skok dosiężny z rozbiegu z odbicia jednonóż,
2. wyskok dosiężny z miejsca z odbicia obunóż,
3. wyskok dosiężny z miejsca z kończyny odbijającej,
4. wyskok dosiężny z miejsca z kończyny wymachowej,
5. trójskok z miejsca na kończynie odbijającej,
6. trójskok z miejsca na kończynie wymachowej,
7. siła mięśni kończyn dolnych,
8. siła mięśni brzucha,
9. siła mięśni grzbietu,

10. bieg na 25 m ze startu zatrzymanego, wysokiego bez komendy.
Przy przeprowadzaniu testów sprawnościowych posługiwano się sto

jakami do skoku wzwyż, poprzeczką, antropometrem, taśmą płócienną 
impregnowaną, stoperem marki ,,Breitling" o skali 1/1Oo sekundy, kredą 
oraz sztangą ciężkoatletyczną, turniejową o wadze gryfu 20 kg z komple
tem odważników (talerzy) o ciężarze od 2,5 do 20 kg.

Jako wynik skoku wzwyż studentkom (grupie kontrolnej) zaliczono 
rezultat z egzaminu wstępnego na Wyższą Szkołę Wychowania Fizycz
nego (lipiec 1970), natomiast zawodniczkom najlepszy rezultat uzyskany 
w aktualnie trwającym sezonie od czasu przeprowadzenia badań. Nie 
ujednolicono zatem sposobu wykonywania skoku i każda badana mogła 
posługiwać się najbardziej jej dostępną techniką.

We wszystkich sprawdzianach skocznościowych próby powtarzano 
dwukrotnie, biorąc ostatecznie pod uwagę wynik lepszy.

Skok dosiężny wykonywany był z rozbiegu prostopadłego do poprze
czki (na wprost) z kończyny odbijającej. Wymalowaną kredą poprzeczkę 
umieszczano na stojakach na odpowiedniej wysokości tak, aby ślad kre-
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dy po skoku został zaznaczony na brzusznej części tułowia badanej (po
między kością łonową a dolną krawędzią żeber). Było to niezbędne z uwa
gi na to, że zaznaczenie śladu na udzie względnie górnej części tułowia 
(na klatce piersiowej) mogło wypaczyć rezultat testu przez załamanie li
nii ciała w stawach biodrowych.

Wyskok dosiężny obunóż (skok Sargenta) oraz kończyny odbijającej 
i wymachowej mierzono za pomocą tzw. szelek Abałakowa (Diaczkow 
1958, Korobkow 1963, Kukuszkin 1964, Simonek 1965, Bezeg 1968, Kru- 
czalak 1968) z ograniczeniem miejsca lądowania do kwadratu o boku 
50 cm. Różnica długości taśmy przed i po wyskoku stanowiła ostateczny 
rezultat testu.

Trójskok jednonóż rozpoczynano z wyznaczonego miejsca, przy czym 
dwa pierwsze skoki wykonywano na określonej kończynie, a trzeci za
kończony był zeskokiem obunóż. Odległość mierzono zgodnie z przepi
sami lekkoatletycznymi od palców w miejscu odbicia do pięt na zeskocz- 
ni (dwa skrajne, wewnętrzne krawędzie śladów).

We wszystkich testach skocznościowych wyniki mierzono z dokład
nością do 1 cm.

Siłę mierzono liczbą kilogramów sztangi unoszonej przez badanego. 
Za taką formą testów siłowych przemawiają wyniki badań Larsona (1940), 
który wysunął hipotezę, że pomiar siły dynamicznej (mierzonej ćwicze
niami z obciążeniem) jest adekwatniejszy w określeniu sprawności ogól
nej w porównaniu z pomiarem siły statycznej (mierzonej dynamomet- 
rem). Potwierdza to w pełni aktualna praktyka warsztatowa i liczni auto
rzy doniesień o skoku wzwyż (Steitz 1960, Sozański 1961, Bezeg 1962, 
Stawczyk 1963, Ważny 1964, Olszewski 1966).

Poszczególnym badanym przysługiwała w zasadzie dowolna liczba 
prób w każdym teście siłowym. Zwracano jednak uwagę, aby nie było 
ich więcej aniżeli 4—5. Problem ten praktycznie nie zachodził u zawodni
czek, które w przeważającej większości znały swoje optymalne możli
wości siłowe i do nich dostosowywały kolejne próby. U studentek, z któ
rych większość wykonywała testy siłowe po raz pierwszy, liczba wyko
nywanych prób była na ogół większa.

Testy siłowe mierzono z dokładnością do 5 kg i każde kolejne podejś
cie dokonywane było do ciężaru zwiększonego o 5 kg lub jego wielokrot
ność (10, 15, 20 itd.).

Pomiar siły mięśni kończyn dolnych wykonywany był następująco: 
z pozycji stojącej maksymalny przysiad ze sztangą na ramionach, po któ
rym warunkiem zaliczenia próby był powrót do pozycji wyjściowej (wy
konanie pełnego wyprostu w stawach biodrowych i kolanowych). Dla 
ułatwienia pod pięty badanej podkładano niewielkie podwyższenie 2—4 
cm.

Pomiar siły mięśni brzucha wykonywany był z leżenia tyłem na ła
weczce ze sztangą wspartą na klatce piersiowej na wysokości linii oboj
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czyków do siadu prostego. Warunkiem zaliczenia próby było utrzyma
nie sztangi w czasie trwania ćwiczenia w stałym kontakcie z klatką 
piersiową. Dla ułatwienia wykonania testu badanej przytrzymywano 
podudzia (poprzez siad współćwiczącego). Badane, które uzyskiwały re
zultaty poniżej 20 kg (ciężar gryfu), wykonywały próby z odważnikiem 
(talerzem) trzymanym pionowo ku górze.

Pomiar siły mięśni grzbietu wykonywany był ze skłonu tułowia 
w przód przez oderwanie sztangi od podłoża do pełnego wyprostu w sta
wach biodrowych, przy stałym wyproście w stawach kolanowych (tzw. 
martwy ciąg). Dla ułatwienia tego ćwiczenia badane zaznajomiono z tech
niką chwytu zamkowego (ujmowanie sztangi jedną ręką nachwytem, dru
gą podchwytem i chowanie kciuka pod pozostałe palce).

Pomiar czasu biegu na dystansie 25 m wykonywany był indywidual
nie ze startu zatrzymanego, wysokiego z pozycji wykroczno-zakrocznej 
bez podawania komend i sygnału startowego (Skrzyżewski 1964). Niektó
rzy autorzy (Olszewski 1966) zalecają przeprowadzenie testu biegowego 
z nabiegu. Forma ta jednak, ze względu na niedokładność pomiaru czasu, 
nie znalazła uznania w pracach wielu teoretyków sportu. Czas mierzono 
na jednym stoperze z dokładnością do Vioo sekundy od momentu oder
wania przez badaną kończyny zakrocznej do zetknięcia się klatki pier
siowej z wewnętrzną krawędzią końcowej linii dystansu. Przeprowadza
no dwie próby następujące bezpośrednio po sobie, przy czym ostatecznie 
brano pod uwagę rezultat korzystniejszy. Przy analizie tego testu zmie
niano znak + na — zgodnie z sensem, że im mniejsza bezwzględna war
tość liczbowa czasu, tym korzystniejszy rezultat.

Sam dobór testów oraz sposób ich przeprowadzenia niewątpliwie da
leki jest od ideału. Badania bowiem przeprowadzono w zróżnicowanych 
warunkach bazowych, tak ze względu na obiekty (hala sportowa, sala 
gimnastyczna, stadion lekkoatletyczny), jak i charakter podłoża (bieżnia 
tradycyjna, parkiet, pasy gumolitowe; tartan) oraz warunki atmosferycz
ne. Czynniki te zapewne miały wpływ na osiągnięte rezultaty, ale autor 
zmuszony był korzystać z takich warunków, na jakie w danej miejsco
wości natrafiał.

Za doborem takiej formy sprawdzianów przemawia fakt, że są one 
szeroko stosowane w codziennej praktyce treningowej. Z tej racji zebra
ny materiał jest porównywalny z wynikami wielu wcześniejszych donie
sień, a szczególnie z pracami A. Bezega, dotyczącymi analogicznych ba
dań przeprowadzonych na zawodniczkach.

Przy opracowaniu materiału posługiwano się elementarnymi metoda
mi statystyki matematycznej, mającymi szerokie zastosowanie w nau- 

> kach o wychowaniu fizycznym.
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II. Wyniki

1. Ogólna charakterystyka badanych grup

Podstawowa grupa badawcza składa się z 50 zawodniczek skaczących 
wzwyż 150 i więcej centymetrów, wybranych z zestawień 100 najlepszych 
w Polsce z 1970 roku. Grupę kontrolną stanowią studentki Wyższej Szko
ły Wychowania Fizycznego w Krakowie, które w okresie badań studio
wały na pierwszym roku.

Tabela I — Table I

Ogólna charakterystyka grupy zawodniczek i studentek
Generał characterization of the female competitors' and female 

students' group

Zawodniczki Studentki

Rozmieszczenie geograficzne 
badanych

liczba 
województw

12 6

Przynależność klubowa liczba zawodn. 50 15
liczba klubów 31 15

Pochodzenie społeczne chłopskie 1 10
inteligenckie 31 11
robotnicze 18 29

Pochodzenie środowiskowe wieś 1 14 '
miasto pow. 23 31
miasto woj. 26 5

Na podstawie danych uzyskanych z indywidualnych wywiadów prze
prowadzonych z badanymi należy stwierdzić, iż skład społeczny obu grup 
jest zróżnicowany. Z wyjątkiem województw szczecińskiego, opolskiego 
i białostockiego, reprezentowane są wszystkie regiony kraju. Badane za
wodniczki rekrutowały się zarówno z klubów najprężniejszych, o poważ
nych osiągnięciach w pracy szkoleniowej, jak również z klubów mniej
szych, często o nie planowanej długofalowo działalności sportowej. Tak 
więc podstawowa grupa badawcza może być traktowana jako prezentu
jąca przeciętny poziom sportowy skoczkiń wzwyż w Polsce.

W grupie kontrolnej 15 studentek uprawiało lekkoatletykę w klubach, 
jednakże skok wzwyż nie był ich konkurencją dominującą.

Charakterystyczne jest pochodzenie chłopskie tylko jednej zawod
niczki. Potwierdza to tezy o braku popularności lekkoatletyki w spo
łeczności wiejskiej. Znamienny jest natomiast poważny procent (46) za
wodniczek pochodzących z niewielkich skupisk miejskich. Nie potwier
dza to rozpowszechnionej opinii o dynamiczniejszym rozwoju fizycznym 
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i wybitniejszych predyspozycjach ruchowych elementu pochodzącego 
z dużych aglomeracji miejskich. Należy sądzić, że dominacja w sporcie 
miast wojewódzkich i liczebniejszych powiatowych oraz wydzielonych 
jest wynikiem przenikania utalentowanych jednostek z małych skupisk 
tak w drodze naturalnej (szkoły, uczelnie, służba wojskowa), jak i sztucz
nej (kaperunek). Zatem wszechstronny i nie dyskryminowany drenaż 
terenu winien stać się fundamentalną formą naboru młodzieży do sportu.

2. Wiek kalendarzowy i wiek pierwszej menstruacji badanych grup 
oraz długość stażu treningowego u zawodniczek

Dane dotyczące średnich arytmetycznych oraz zmienności wieku ka
lendarzowego, wieku pierwszej menstruacji obu badanych grup oraz dłu
gości stażu treningowego zawodniczek ujęte zostały w tabeli II.

Tabela II — Table II

Średnie arytmetyczne i zmienność wieku kalendarzowego, wieku pierwszej menstruacji 
grupy zawodniczek i studentek oraz długości stażu treningowego zawodniczek

Averages anid changeability of age and the age of first menstruation in both the 
examined groups, and training practice of female competitors

Lp. Cecha X ± sx S V R Różnica 
średnich

1 Wiek Z 18,76 0,43 3,09 6,47 13—25 -1,45"
kalendarzowy S 20,21 0,10 0,76 3,76 19—23

2 Wiek pierwszej Z 13,76 0,13 0,97 7,04 12—17 -0,18
menstruacji s 13,94 0,14 1,03 7,38 11—16

3 Długość stażu 
zawodniczek

z 
s

4,22 0,28 2,04 48,34 1—11 —

W świetle testu t Studenta różnice są:
— istotne na poziomie 0,001; “ — istotne na poziomie 0,01; * — istotne na poziomie 0,05 

Dotyczy to wszystkich tabel w niniejszej pracy.

Zawodniczki są młodsze od studentek średnio o 1,5 roku. Posiadają 
one większy wskaźnik zmienności oraz rozstęp wynoszący aż 11,5 roku. 
W tej sytuacji grupa kontrolna jest pod względem wieku jednolita i bar
dziej zwarta. Różnica średnich arytmetycznych między obu grupami jest 
istotna na poziomie 0,001.

Długość stażu zawodniczego w grupie wyczynowej dowodzi, że skład 
tej grupy jest zróżnicowany. Obejmuje bowiem tak dojrzałe zawodniczki 
jak i adeptki, rozpoczynające działalność sportową.

Wiek występowania pierwszej menstruacji jest w zasadzie w obu ba- 
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Tabela III Table III

Średnia arytmetyczna i zmienność cech morfologicznych grupy zawodniczek i stu
dentek

Averages and changeability of morphologic characteristics in both the examined groups

Lp. Cecha £ ±sx s V R Różnica 
średnich

1 Wysokość Z 169,54 0,76 5,40 3,18 160— 185 7,24“'
ciała s 162,30 0,56 4,02 2,47 155— 177

2 Długość koń- z 89,91 0,61 4,32 4,80 82—105 4,09"'
czyn dolnych s 85,82 0,82 5,82 6,78 80— 95

3 Długość z 48,62 0,39 2,77 5,69 41— 56 2,88'"
podudzia s 45,74 0,32 2,27 4,96 42— 53

4 Długość z 41,29 0,39 2,78 6,73 34— 50 1,21'
uda s 40,08 0,26 1,84 4,59 36— 45

5 Długość z 50,34 0,47 3,38 6,71 40— 58 2,77'"tułowia s 47,57 0,40 2,83 5,94 41— 54

6 Długość koń- z 74,74 0,54 3,86 5,16 64— 83 3,32'"
czyn górnych s 71,42 0,46 3,26 5,56 64— 80

7 Szerokość z 28,16 0,24 1,72 6,10 25— 33 -0,08bioder s 28,24 0,17 1,24 4,39 25— 32

8 Szerokość z 37,46 0,24 1,73 4,61 33— 41 0,11barków s 37,35 0,27 1,91 5,11 33— 40

9 Obwód uda koń- z 53,98 0,46 3,30 6,11 48— 64
-2,53"'czyny odbijającej s 56,51 0,43 3,07 5,43 49— 64

10 Obwód uda koń- z 54,25 0,50 3,56 6,56 47— 64
-2,56'"czyny wymach. s 56,81 0,43 3,09 5,43 50— 65

11 Obwód podudzia z 34,99 0,26 1,84 5,25 31— 40 -0,53
kończ, odbijającej s 35,52 0,20 1,47 4,13 32— 39

12 Obwód podudzia z 34,71 0,26 1,90 5,47 31— 40 -0,53
kończ, wymach. s 35,24 0,20 1,46 4,14 31— 38

13 Grubość tkanki z 7,96 0,23 1,66 20,85 5— 13 -1,32'"
tłuszczowej s 9,28 0,24 1,74 18,75 5— 14

14 Ciężar z 57,88 0,84 5,94 10,26 47— 73 0,59
ciała s 57,29 0,64 4,59 8,01 46— 72

15 Wskaźnik z 43,93 0,17 1,24 2,82 41— 47 1,73'"
smukłości s 42,20 0,12 0,86 2,03 40— 46

16 Wskaźnik z 75,23 0,57 4,03 5,35 67— 85 -0,45
biodrowo-bark. s 75,68 0,53 3,81 5,03 68— 85

17 Wskaźnik dług. z 53,01 0,23 1,67 3,15 50— 57 0,13
kończ, dolnych s 52,88 0,17' 1,24 2,34 51— 57
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danych grupach jednakowy. Potwierdza to brak istotności różnicy śred
nich arytmetycznych oraz zbliżone do siebie wskaźniki zmienności, a tak
że równy w obu grupach rozstęp wynoszący 5 lat.

3. Charakterystyka cech morfologicznych badanych grup

Rezultaty ponfiarów antropometrycznych dokonanych na zawodnicz
kach i studentkach przedstawiono w tabeli III.

Analizując zestawienie zauważa się wyższe średnie arytmetyczne gru
py zawodniczek w porównaniu z grupą studentek we wszystkich pomia
rach długościowych oraz wskaźniku smukłości. Niższe średnie arytmety
czne u zawodniczek odnotować należy w grubości tkanki tłuszczowej 
oraz obwodach uda obu kończyn dolnych. Wyższe parametry tych cech 
zaobserwowane w grupie studentek są wynikiem większego otłuszczenia 
ciała, będącego następstwem braku systematycznego kontaktu z pracą 
treningową. Pozostałe cechy nie wykazują istotnego zróżnicowania mię
dzy porównywanymi grupami. Współczynniki zmienności analizowanych 
cech, które dają nam ocenę wewnątrz grupowej zmienności, są na ogół 
wyższe u zawodniczek, co świadczy o większej zmienności międzyosobni- 
czej w grupie wyczynowej niż u studentek.

Porównując cechy morfologiczne zawodniczek i studentek należy 
stwierdzić, że grupę wyczynową charakteryzuje smuklejsza budowa cia
ła. Świadczy o tym nie tylko wskaźnik smukłości, lecz także dominacja 
grupy zawodniczek we wszystkich parametrach długościowych przy wy
równanych wartościach ciężaru ciała.

Ponadto należy stwierdzić większe różnice morfologiczne, występują
ce pomiędzy zawodnikami i studentami aniżeli między zawodniczkami 
i studentkami.

4. Charakterystyka testów sprawnościowych badanych grup

Średnie arytmetyczne i zmienność testów sprawnościowych przepro
wadzonych w obu grupach przedstawia tabela IV.

Istotność różnic średnich arytmetycznych dostrzegamy we wszystkich 
formach skoczności oraz sprawdzania siły mięśni grzbietu. Dwa pozosta
łe parametry siłowe i bieg na 25 metrów nie wykazują istotności. Jest to 
charakterystyczne, skok wzwyż bowiem zalicza się do konkurencji o wy
bitnej dominacji predyspozycji siłowej. Potwierdzają to wyniki badań 
przeprowadzonych w grupie zawodników (Bezeg 1968), gdzie we wszyst
kich testach siłowych istotność różnic średnich arytmetycznych kształtu
je się na poziomie 0,001. Ten stan rzeczy świadczy o mniejszym akcento
waniu pracy siłowej w treningu kobiet, a szczególnie zawodniczek mło

141



dych, rozpoczynających karierę sportową. Zaskakująca jest wyższa war
tość bezwzględna testu sprawdzającego siłę mięśni kończyn dolnych 
u studentek, jakkolwiek różnica średnich arytmetycznych jest nieistotna. 
Obserwacja ta jest tym bardziej zastanawiająca, że siła mięśni kończyn 
dolnych odgrywa decydującą rolę w kształtowaniu się wyniku skoku 
wzwyż (Diaczkow 1958, Kaszkarow 1964, Simonek 1965).

Tabela IV — Table IV 

Średnie arytmetyczne i zmienność testów sprawnościowych grupy zawodniczek i stu
dentek

Averages and changeability in generał fitness tests in both examined groups

Lp. Test X ± sx s V 7 R Różnica 
średnich

1 Wyskok dosiężny 
z rozbiegu

Z
S

71,24
52,82

1,23
0,613

8,71
4,81

12,22
9,10

56— 89
45— 64

+ 18,42"*

2 Wyskok 
obunóż

z 
s

50,40
44,18

0,75
0,70

5,37
4,98

10,65
11,27

41— 63
36— 56

+ 6,22***

3 Wyskok z kończ, 
odbijającej

z 
s

41,08
32,34

0,77
0,68

5,47
4,84

13,31
14,96

29— 55
23— 42

+ 8,74***

4 Wyskok z kończ, 
wymachowej

z 
s

37,36
31,62

0,69
0,74

4,89
5,28

15,08
16,69

27— 52
21— 46

+ 5,74***

5 Trójskok na kończ, 
odbijającej

z 
s

642,58
558,60

5,96
5,58

42,19
39,48

6,56
7,06

542—719
472—636

+ 83,78

6 Trójskok na kończ, 
wymachowej

z 
s

614,64
558,54

5,30
4,70

37,48
33,24

6,09
5,95

532—710
490—655 + 56,10

7 Siła mięśni 
kończyn dolnych

z
s

64,00
64,90

2,42
1,34

17,11
9,51

26,73
14,65

40— 95
50— 85 + 0,90

8 Siła mięśni 
brzucha

z 
s

23,60
20,90

1,04
1,11

7,41
7,85

31,39
37,55

10— 45
10— 40 + 2,70

9 Siła mięśni 
grzbietu

z
s

75,70
68,80

2,24
1,55

15,84
10,98

20,92
15,95

50—110
45— 95 + 6,90

10
Bieg na
25 m

z
s

3,72
3,91

0,01
0,03

0,14
0,27

3,76
6,9'0

3,52—4,04
3,59—4,32 + 0,19***

Porównując testy sprawnościowe stwierdzono wyraźną przewagę 
grup wyczynowych w stosunku do grup kontrolnych. Charakterystycz
nym zjawiskiem jest występowanie tak u zawodniczek jak i zawodników 
w stosunku do grup kontrolnych największych różnic w testach skocz- 
nościowych. Różnice w testach siłowych jakkolwiek mniejsze, to jednak 
u zawodników są one bardzo poważne w stosunku do studentów, nato
miast u zawodniczek generalnie są nieznacznie większe niż u studentek.
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5. Charakterystyka wyniku skoku wzwyż w badanych grupach

Średnie arytmetyczne i zmienność wyniku skoku wzwyż zawodniczek 
i studentek obrazuje tabela V.

Tabela V — Table V 
Średnia arytmetyczna i zmienność wyniku skoku wzwyż w grupie zawodniczek i stu

dentek
Averages and changeability in high jump scores in both the examined groups

Cecha X ± sx s V R Różnica 
średnich

Z 160,42 1,05 7,44 4,63 150—176
Wynik skoku wzwyż

s 117,00 1,04 7,41 6,33 105—135
+ 43,42”

Różnica średnich arytmetycznych wynosząca 43,42 cm jest istotna na 
poziomie 0,001. Jest ona jednak mniejsza od analogicznej różnicy pomię
dzy zawodnikami i studentami (Bezeg 1968) o 11,5 cm. Ponieważ średnie 
arytmetyczne wyniku skoku wzwyż zawodniczek i zawodników są kla
sowo wyrównane (kształtują się na poziomie I klasy sportowej), należy 
uznać poziom wynikowy żeńskiej grupy kontrolnej za wyższy. Na pod
stawie współczynnika zmienności i rozstępu stwierdzamy, że zespół ba
danych zawodniczek jest wynikowo bardziej zwarty aniżeli grupa stu
dentek.

6. Współzależność cech morfologicznych w badanych grupach

Występujące zależności w obrębie cech morfologicznych obu bada
nych grup obrazuje tabela VI.

Dostrzegamy znacznie większą współzależność cech morfologicznych 
między sobą w grupie wyczynowej (r = 0,407) aniżeli w grupie kontrol
nej (f = 0,316). Jedynie dwie cechy (na 17) wykazują istotniejszą współ
zależność z pozostałymi u studentek aniżeli u zawodniczek. Są to: długość 
kończyn górnych i wskaźnik smukłości. Charakterystyczne są najpoważ
niejsze różnice notowane pomiędzy obu badanymi grupami w zakresie 
występowania współzależności parametru długości kończyn dolnych z po
zostałymi cechami morfologicznymi. Różnica ta wynosi 0,288 (r2 = 0,512, 
rs = 0,224). Obserwacja ta potwierdza powszechność opierania form na
boru do konkurencji skoku wzwyż na kryterium wysokości ciała ze 
szczególnym uwzględnieniem długości kończyn dolnych. Potwierdza to 
także poważna różnica pomiędzy obu badanymi grupami w zakresie 
współzależności wskaźnika długości kończyn dolnych z pozostałymi ce
chami morfologicznymi. Wynosi ona 0,243 (rz = 0,408, rs — 0,165).
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Tabela VI — Table VI

Współzależność cech morfologicznych w grupach zawodniczek i studentek 
Dependence of morphologic characteristics

C e o h y I II III IV V VI VII

I wysokość 
olała

Z X 0,840%*
0,446“

0,824%’
0,780V

0,473“
0,623 •••

0,529“
0,540*.*

0,773***
0,825V

0,587V
0,596%’

II '□ługość końozyn 
dolnyoh

z s
X 0,770%’

0,467V
0,778“
0,419“

0,061
0,008

0,643***
0,381”

0,613V
0,257

III -Jł ugość 
podudzia

z s X 0,207
0,338*

0,322*
0,130

0,742V
0,714V

0,548
0,480%*

IV Długość 
uda

z s -0,243
-0,059

0,249
0,440”

0,403“
0,337*

V Długość 
tułowia

z s 0,528 *.*
0,473*.*

0,280*
0,371**

VI Długość końozyn 
górnych

z s
0,532%*
0,529%*

VII Szerokość 
bioder

z s
VIII Szerokość 

barków
z s

IX Obwód uda końozyny 
odbijającej

zs
X Obwód uda końozyny 

wymaohowej
z s

XI Obwód podudzia 
końoz. odbijaj.

zs
XII Obwód podudzia 

końoz. wymaoh.
z s

XIII Grubość tkanki 
tłuszozowej

z s
XIV Ciężar 

olała
z
3

XV Wskaźnik 
smukłośoi

z s
XVI Wskaźnik biodro- 

wo-barkowy
z 
s

XVII Wskaźnik długości 
końozyn dolnyoh

z 
s

7. Współzależność testów sprawnościowych w badanych grupach

Występujące zależności pomiędzy testami sprawnościowymi w obu 
badanych grupach obrazuje tabela VII.

W grupie wyczynowej zauważamy wysoką współzależność pomiędzy 
testami sprawnościowymi. Aż w 42 przypadkach są one istotne, a brak 
korelacji uwidacznia się tylko w parach cech: wyskok z kończyny wy- 
machowej i bieg na 25 metrów (r = 0,102)1, wyskok z kończyny wymacho- 
wej i siła mięśni grzbietu (r = 0,248) i wyskok z kończyny odbijającej 
i bieg na 25 metrów (r = 0,259). Z ogólnej liczby 45 korelacji, trzydzieści 
z nich kształtuje się na poziomie istotności 0,001. Najistotniej korelują ze 
sobą wszystkie testy siłowe oraz skok dosiężny z rozbiegu z siłą mięśni 
kończyn dolnych. W tych przypadkach współczynniki korelacyjne prze
kraczają wartość r = 0,800. Opierając się na średnich arytmetycznych

1 Przy wszystkich wskaźnikach korelacji biegu na 25 metrów z pozostałymi cecha
mi i testami zmieniono znak zgodnie z sensem, iż mniejsza bezwzględna wartość licz
bowa czasu jest ze sportowego punktu widzenia korzystniejsza.
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wskaźników korelacji każdej cechy sprawnościowej z pozostałymi, od
notowujemy najwyższą w sile mięśni kończyn dolnych f = 0,631, w wy
skoku dosiężnym obunóż r = 0,627 i sile mięśni grzbietu r = 0,604. Naj
niższe średnie stały się udziałem biegu na 25 metrów r = 0,331 i wyskoku 
dosiężnego z kończyny wymachowej f = 0,389. Pozostałe średnie wskaź
ników korelacyjnych mieszczą się w granicach od f = 0,599 do f = 0,526. 
Stwierdzić zatem należy, że średnie wskazują na bardzo istotny stopień 
powiązania testów sprawnościowych między sobą.

W grupie kontrolnej notujemy zaledwie 14 istotnych korelacji, w tym 
8 na poziomie 0,001. Największe powiązanie korelacyjne wykazuje skok 
dosiężny z rozbiegu (z pięcioma testami) i wyskok dosiężny obunóż 
(z czterema testami). Te dwa testy korelują ze sobą najistotniej, a współ
czynnik jest niezwykle wysoki i wynosi r = 0,937 (!). Ten wysoki współ
czynnik świadczy o tym, że studentki nie potrafiły wykonać prawidłowo 
ćwiczenia, jakim jest skok dosiężny z rozbiegu na wprost i wielkość jego 
jest proporcjonalna do ich mocy. Potwierdza to w pełni niewielka różni-

10 Rocznik naukowy AWF XV 145
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ca średnich arytmetycznych tych dwóch testów (patrz tab. IV) wynoszą
ca zaledwie 8,64 cm (wobec 20,84 cm u zawodniczek). W oparciu o śred
nie arytmetyczne wskaźników korelacyjnych każdej cechy sprawnościo
wej z pozostałymi, odnotowujemy najwyższe wartości w wyskoku dosięż- 
nym obunóż f = 0,394 i skoku dosiężnym z rozbiegu r = 0,393. Najniższy
mi wartościami charakteryzuje się bieg na 25 metrów f = 0,124, siła 
mięśni brzucha r = 0,137 i siła mięśni grzbietu f = 0,151. Pozostałe śred
nie wskaźników korelacyjnych mieszczą się w granicach od f = 0,337 do 
r = 0,242. Zauważamy, że średnie arytmetyczne wskaźników korelacyj
nych testów sprawnościowych w grupie kontrolnej są znacznie niższe ani
żeli w grupie zawodniczek. Dotyczy to szczególnie bardzo zasadniczych 
różnic w testach siłowych, opartych w konsekwencji na predyspozycjach 
nie tyle wrodzonych ile nabytych wskutek prowadzenia określonej dzia
łalności ruchowej (ćwiczeń z obciążeniem).

8. Współzależność cech morfologicznych i testów sprawnościowych 
w badanych grupach

Zagadnienie współzależności cech morfologicznych z testami spraw
nościowymi zobrazowano w tabeli VIII.

Współzależność cech morfologicznych z testami sprawnościowymi jest 
nieco większa w obrębie grupy wyczynowej (x rz = 0,186) niż w grupie 
studentek (xts = 0,132).

W grupie wyczynowej najistotniej korelują obwody uda i podudzia 
obu kończyn dolnych oraz ciężar ciała, natomiast długość kończyn gór
nych i grubość tkanki tłuszczowej nie wykazują współzależności z żad
nym testem sprawnościowym. Brak korelacji (ujemnej) grubości tkanki 
tłuszczowej z testami sprawnościowymi uwarunkowany jest jej niewiel
kim wymiarem u zawodniczek (7,96 mm wobec 8,19 mm u zawodników). 
Wśród testów sprawnościowych paczęściej, bo aż z ośmioma cechami 
morfologicznymi, istotnie koreluje siła mięśni kończyn dolnych, a następ
nie siła mięśni grzbietu i skok dosiężny z rozbiegu z siedmioma cechami. 
Nie wykazują natomiast żadnej współzależności z cechami morfologicz
nymi wyskok oraz trójskok na kończynie odbijającej, co z punktu wi
dzenia praktyki sportowej trudno uzasadnić. Charakterystyczną obserwa
cją jest brak zależności szybkości biegowej od którejkolwiek cechy mor
fologicznej, natomiast zwiększony wskaźnik smukłości, szerokość bioder 
i wskaźnik długości kończyn dolnych wpływa niekorzystnie na wartość 
parametrów tej cechy motorycznej.

W grupie kontrolnej współzależności są tdk ilościowo, jak i jakościo
wo mniej znaczne. O ile bowiem w grupie wyczynowej na ogólną liczbę 
170 korelacji jest istotnych 40, w tym 11 na poziomie 0,001, o tyle w gru
pie studentek jest ich odpowiednio 16, w tym zaledwie 5 na poziomie
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0,001. Zdecydowaną większość istotnych korelacji z cechami morfolo
gicznymi wykazują testy siłowe. Z siłą mięśni grzbietu i z siłą mięśni 
kończyn dolnych koreluje 7 cech morfologicznych. Pozostałe dwie kore
lacje istotne przypadają na trójskok z kończyny wymachowej i wyskok 
z kończyny odbijającej. Reszta testów sprawnościowych nie koreluje 
istotnie z żadną cechą morfologiczną. Ten stan rzeczy potwierdza staran
niejszy dobór osobników dó grupy wyczynowej oraz świadczy o przypad
kowym doborze osobników do grupy kontrolnej (zadecydował o nim po
myślnie zdany egzamin wstępny na uczelnię).

9. Współzależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym, 
wiekiem pierwszej menstruacji w badanych grupach oraz długością 
stażu treningowego u zawodniczek

Współzależności wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym 
i wiekiem wystąpienia pierwszej menstruacji w obu badanych grupach 
oraz z długością stażu treningowego grupy wyczynowej przedstawia ta
bela IX.

Tabela IX — Table IX

Współzależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzo
wym, wiekiem pierwszej menstruacji w badanych grupach 

oraz długością stażu treningowego u zawodniczek 
Correlation between high jump scores and the competitor's 
age and her age at first menstruation in both the examined 

groups and the training practice of the female competitors

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X wiek Z
kalendarzowy S

0,619"’
0,179

2 Wynik skoku wzwyż X wiek Z
pierwszej menstruacji S

0,190
0,028

3 Wynik skoku wzwyż X długość Z
stażu zawodniczego S

0,297’

W grupie wyczynowej dostrzegamy korelację istotną wyniku skoku 
wzwyż z wiekiem kalendarzowym i długością stażu treningowego. Bez 
wpływu na kształtowanie się wyniku pozostaje wiek występowania pier
wszej menstruacji.

W grupie kontrolnej wynik skoku wzwyż nie koreluje zarówno 
z wiekiem kalendarzowym, jak i wiekiem występowania pierwszej men
struacji.
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Tabela X — Table X
Zależność wyniku skoku wzwyż od- cech morfologicznych w grupie zawodniczek i stu

dentek
Dependence of high jump scores on morphologic characteristics in both the examined 

groups

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X ciężar ciała Z 
s

0,460"'
0,113

2 ■■ II II X obwód podudzia kończ, odb. z
s

0,445"
0,067

3 fi II II X obwód podudzia kończ, wymach. z 
s

0,420"
-0,054

4 II II II X obwód uda kończ, wymachowej z 
s

0,399“
-0,049 .

5 II II II X obwód uda kończ, odbijającej z
s

0,317'
-0,172

6
II X wysokość ciała z

s
0,304'
0,374"

7 II II II X długość tułowia z 
s

0,294*
0,005

8 II II II X długość kończyn dolnych z
s

0,228
0,664"'

9 -- II II X długość kończyn górnych z 
s

0,204
0,250

10 ■■ II X szerokość barków z 
s

0,184
0,077

11 II X szerokość bioder z
s

0,183
0,143

12 II II II X długość uda z
s

0,177
0,311'

13 II -- II X długość podudzia z 
s

0,173
0,351'

14 II -■ ■■ X wskaźnik smukłości z 
s

-0,135
0,243

15 II II X wskaźnik długości kończ, dolnych z
s

0,113
0,216

16 II II II X grubość tkanki tłuszczowej z
s

0,040 
-0,130

17 II II II X wskaźnik biodrowo-barkowy z 
s

0,013
0,308'
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10. Zależność wyniku skoku wzwyż od cech morfologicznych 
badanych grup

Charakterystyka współzależności wybranych cech morfologicznych 
z wynikiem skoku wzwyż przedstawiona została w tabeli X.

W grupie wyczynowej wynik skoku wzwyż koreluje istotnie z obwo
dami uda i podudzia obu kończyn dolnych oraz z dwoma parametrami 
długościowymi: wysokością ciała i długością tułowia. Najbardziej jed
nak interesująca jest najwyższa korelacja wyniku skoku wzwyż z cię
żarem ciała.

W grupie kontrolnej nie wytrenowanej zauważa się istotne związki 
parametrów długościowych, szczególnie kończyn dolnych oraz wskaź
nika smukłości, z wynikiem skoku wzwyż. Brak istotnej współzależności 
wyniku z ciężarem ciała, natomiast obwody uda obu kończyn dolnych 
i podudzia kończyny wymachowej są z nim skorelowane ujemnie. Reasu
mując zatem, dochodzimy do wniosku, że obie badane grupy stanowią 
diametralnie przeciwstawne sobie zespoły osobnicze w aspekcie anali
zowanych cech budowy ciała.

11. Zależność wyniku skoku wzwyż od testów sprawnościowych 
badanych grup

Charakterystyka współzależności wybranych testów sprawnościo
wych z wynikiem skoku wzwyż przedstawiona została w tabeli XI.

W grupie wyczynowej wszystkie testy sprawnościowe w sposób istot
ny korelują z wynikiem w skoku wzwyż. Najistotniejszy wpływ na wy
nik mają testy siłowe, a szczególnie siła mięśni kończyn dolnych (r = 
0,851). Jest to uwarunkowane intensywnym akcentowaniem pracy nad 
kształtowaniem siły w treningu specjalistycznym i weryfikowane następ
nie w praktyce sportowej. Bardzo istotnie korelują ponadto z wynikiem 
skoku wzwyż wszystkie testy skocznościowe oraz nieznacznie, jakkol
wiek istotnie — bieg na 25 metrów.

W grupie kontrolnej korelują z wynikiem skoku wzwyż oba testy sko- 
czności, dla których miarą jest odległość oraz skok dosiężny z rozbiegu, 
wyskok dosiężny obunóż i wyskok dosiężny z kończyny odbijającej. Po
zostałe testy nie wykazują istotnego wpływu na kształtowanie się wyniku 
skoku wzwyż, w tym wszystkie testy siłowe. Potwierdza to w pełni postu
lat o braku umiejętności wykorzystania siły odbicia przy wykonywaniu 
przez studentki skoku wzwyż.
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Tabela XI — Table XI 

Zależność wyniku skoku wzwyż od testów sprawnościowych grup zawodniczek i stu
dentek

Dependence of high jump scores on generał fitness tests in both the examined groups

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X siła'mięśni kończyn dolnych Z
S

0,851’”
0,073

2 It II II X siła mięśni brzucha Z
S

0,747’"
0,098

3 II ■■ ■■ X siła mięśni grzbietu Z
s

Ó,718‘”
0,066

4 II X trójskok na kończynie wymachowej z 
s

0,682’”
0,292’

5 II X skok dosiężny z rozbiegu z
s

0,672”’
0,321'

6 II II II X wyskok dosiężny obunóż z 
s

0,606"’
0,358’

7 II II II X wyskok dosiężny z kończyny odbijającej z 
s

0,580”’
0,318’

8 II II X trójskok na kończynie odbijającej z 
s

0,475”’
0,400"

9 II II '■ X wyskok dosiężny z kończ, wymachowej z
s

0,330’
0,198

10 II ■■ II X bieg na 25 m z
s

0,250
0,135

12. Wpływ techniki skoku wzwyż R. Fosbury'ego na rozwój 
konkurencji

Dynamiczny rozwój lekkiej atletyki w ciągu ostatnich lat jest wyni
kiem nie tylko szerokiego zastosowania zdobyczy nauki w teorii sportu 
oraz udoskonalania bazy i sprzętu, lecz także ewolucji metodyki i tech
niki w poszczególnych dyscyplinach i konkurencjach sportowych. W sko
ku wzwyż, w wyniku eksperymentowania, stworzono zasadniczo sześć 
technik począwszy od naturalnej, poprzez nożycową, grzbietową, kalifor
nijską, przerzutową, aż po technikę R. Fosbury'ego, zwaną popularnie 
,,flop''. W połowie lat pięćdziesiątych naszego stulecia dominującą stała 
się w świecie technika przerzutowa. Dominacja ta była niepodważalna, 
a czołówka światowa tej konkurencji tak mężczyzn jak i kobiet stosowa
ła ją niemal wyłącznie. Rok 1968 zapoczątkował rewolucję techniki 
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w konkurencji skoku wzwyż. Nowatorska w swej formie technika Ame
rykanina Richarda Fosbury'ego, która przyniosła mu złoty medal olim
pijski i drugi wynik w historii tej konkurencji (224 cm), znalazła w krót
kim okresie czasu wielu zwolenników i naśladowców. Począwszy od 
1969, a szczególnie od 1970 roku pojawił się szereg młodych zawodniczek 
i zawodników, którzy stosując tę technikę awansowali do światowej czo
łówki. Technika ta zmajoryzowała szczególnie konkurencje skoku wzwyż 
kobiet, o czym świadczy liczba 61 zawodniczek z zestawienia 100 najlep
szych w Polsce w 1971 roku, skaczących techniką Fosbury'ego. Nieliczne 
jak dotąd publikacje naukowe i popularno-naukowe, traktujące o techni
kach skoku wzwyż opowiadają się na ogół za techniką przerzutową. Sze
reg autorów (Fidelus 1969, Dalidowski 1970) opiera swe wnioski na ana
lizach biomechanicznych jedynie sztandarowych przedstawicieli obu

Ryc. 1. Średnie arytmetyczne wyników 100 najlepszych zawodniczek polskich w skoku 
wzwyż w latach 1960—1972

Fig. 1. Averages of high jump scores of 100 best polish competitores in the years 
1960—1972

technik: Brumela i Fosbury'ego. Podobnie wypowiadają się również nie
którzy zagraniczni teoretycy sportu (Diaczkow 1969). Konfrontacja prak
tyki sportowej zdecydowanie jednak przeczy teoretycznym rozważa
niom. Potwierdzeniem tego stanu rzeczy jest rycina 1, obrazująca trend 
rozwojowy kobiecego skoku wzwyż w Polsce w latach 1960—1972 za 
pomocą średniej arytmetycznej 100 najlepszych zawodniczek w każdym 
roku.

Charakterystyczny mianowicie jest postęp tej konkurencji począw
szy od 1969 roku w stosunku do lat poprzednich. Biorąc pod uwagę, że 
postęp w lekkiej atletyce należy analizować w czteroletnich cyklach mię- 
dzyolimpijskich (Skorowski 1964), należy zauważyć, że postęp w cztero- 
leciu 1961—1964 wyniósł 2,82 cm, w następnym 1965—1968 — 3,15 cm, 
natomiast w trzech latach cyklu międzyolimpijskiego 1969—1972 aż 5,99 
cm. Postęp ten zatem jest większy aniżeli w dwu minionych cyklach mię- 
dzyolimpijskich łącznie. Tak znacznego postępu nie zanotowano w żad-
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nej innej konkurencji kobiecej lekkiej atletyki, co w konfrontacji z iloś
ciową dominacją zawodniczek stosujących nową technikę należy mię
dzy innymi przypisać jej szerokiemu i powszechnemu stosowaniu.

W przebadanej grupie wyczynowej 32 zawodniczki posługiwały się 
techniką R. Fosbury'ego, natomiast pozostałych 18 techniką przerzutową. 
W tej sytuacji wydaje się celowe dokonanie analiz w podgrupach stosu
jących omawiane techniki skoku. Próba odpowiedzi na pytanie, która 
z technik jest ponad wszelką wątpliwość skuteczniejsza, byłaby zadaniem 
zbyt trudnym, niemniej jednak sformułowanie szeregu wniosków z tej 
kwestii może być przydatne dla praktyki treningowej.

13. Wiek kalendarzowy, wiek pierwszej menstruacji oraz długość 
stażu treningowego badanych podgrup

Ponieważ liczebność jest stała i wynosi dla podgrupy techniki przerzu
towej (zwanej w dalszym ciągu podgrupą — PR) 18 zawodniczek, a dla 
podgrupy skaczącej techniką R. Fosbury'ego (zwanej w dalszym ciągu 
podgrupą — FO) 32 zawodniczki, została ona zatem we wszystkich zesta
wieniach pominięta.

Tabela XII — Table XII

Średnie arytmetyczne i zmienność wieku kalendarzowego, wieku pierwszej menstruacji 
i długości stażu treningowego w obu badanych podgrupach

Averages and changeability of age, and of age at first menstruation and of training 
practice in both the examined groups

Lp. Cecha X ±sx s V R Różnica 
średnich

1 Wiek kalen- PR 20,82 0,69 2,95 14,16 16—25 + 3,21*"
darzowy FO 17,61 0,43 2,43 13,79 13—25

2 Wiek pierwszej PR 14,11 0,27 1,16 8,22 13—17 + 0,55
menstruacji FO 13,56 0,14 0,80 5,89 12—16

3 Długość stażu PR 5,44 0,45 1,93 35,47 2—11 + 1,91"
zawodniczego FO 3,53 0,31 1,80 50,99 1— 8

Tylko różnica średnich arytmetycznych wieku kalendarzowego wyka
zuje istotność na poziomie 0,001. Podgrupa PR jest znacznie ,,starsza" 
(o ponad trzy lata) i charakteryzuje się dłuższym stażem treningowym 
(o dwa lata). W obrębie obu podgrup dostrzegamy istotne zróżnicowanie, 
o czym świadczą normy zmienności międzyosobniczej. Poważnie zróżni
cowany jest wiek występowania pierwszej menstruacji, będący prawdo
podobnie wynikiem przyspieszonego rozwoju fizycznego współczesnej 
młodzieży. Zjawisko akceleracji zresztą od szeregu lat jest przedmiotem 
badań nauk biologicznych i pedagogicznych.
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Tabela XIII Table XIII

Średnie arytmetyczne i zmienność cech morfologicznych obu badanych podgrup 
Averages and changeability ol morphologic characteristics in both the examined groups

Lp. Cecha X ±sx s V R Różnica 
średnich

1 Wysokość PR 171,61 1,13 4,81 2,80 165—183 -3,24*
ciała FO 168,37 0,97 5,53 3,28 160— 185

2 Długość kończyn PR 90,43 0,86 3,66 4,04 84— 96 0,81
dolnych FO 89,62 0,80 4,57 5,09 82— 105

3 Długość PR 49,39 0,53 2,28 4,61 45— 54 1,20
podudzia FO 48,19 0,51 2,90 6,01 41— 56

4 Długość PR 41,04 0,64 2,74 6,67 35— 45 -0,39
uda FO 41,43 0,51 2,89 6,97 34— 50

5 Długość PR 51,77 0,68 2,92 5,64 44— 56 2,23’
tułowia FO 49,54 0,58 3,29 6,64 40— 55

6 Długość kończyn PR 76,18 0,57 2,42 3,17 72— 81 2,25’
górnych FO 73,93 0,75 4,26 5,76 64— 83

7 Szerokość PR 28,08 0,33 1,44 5,12 25— 31 -0,13
bioder FO 28,21 0,31 1,78 6,30 25— 33

8 Szerokość PR 37,79 0,40 1,70 4,49 34— 41 0,51
barków FO 37,28 0,29 1,64 4,39 33— 41

9 Obwód uda kończy- PR 53,80 0,70 2,98 5,53 49— 63 -0,27
ny odbijającej FO 54,07 0,64 3,63 6,71 48— 64

10 Obwód uda kończy- PR 54,30 0,77 3,28 6,04 49— 62 0,09
ny wymachowej FO 54,21 0,68 3,88 7,15 47— 64

11 Obwód podudzia PR 35,08 0,32 1,84 6,07 32— 40 0,15
kończyny odbijaj. FO 34,93 0,26 1,84 5,26 31— 38

12 Obwód podudzia PR 34,80 0,52 2,22 6,37 32— 40 0,14
kończ, wymach. FO 34,66 0,30 1,74 5,02 31— 37

13 Grubość tkanki PR 7,40 0,37 1,60 21,62 5— 12 -0,87
tłuszczowej FO 8,27 0,29 1,64 19,83 5— 13

14 Ciężar PR 59,35 1,19 5,07 8,54 51— 70 2,30
ciała FO 57,05 1,10 6,26 10,97 47— 73

15 Wskaźnik PR 44,08 0,33 1,43 3,24 42— 47 0,24
smukłości FO 43,84 0,23 1,32 3,01 41— 46

16 Wskaźnik biodro- PR 74,34 0,82 3,48 4,68 67— 82 -1,39
wo-barkowy FO 75,73 0,75 4,24 5,59 68— 85

17 Wskaźnik długości PR 52,68 0,33 1,43 2,71 50— 56 —0,'52
kończyn dolnych FO 53,20 0,28 1,63 3,06 50— 57
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14. Charakterystyka cech morfologicznych badanych podgrup

Średnie arytmetyczne i zmienność cech morfologicznych zachodzą
cych w obrębie obu badanych podgrup przedstawiono w tabeli XIII.

Średnie arytmetyczne wszystkich parametrów długościowych, z wy
jątkiem długości uda a dalej obwodów uda i podudzia (z wyjątkiem ob
wodu uda kończyny odbijającej), szerokości barków, ciężaru ciała 
i wskaźnika smukłości są korzystniejsze dla podgrupy PR. Różnice pomię
dzy średnimi arytmetycznymi są jednak niewielkie i jedynie dla trzech 
cech morfologicznych: wysokości ciała, długości tułowia i długości koń
czyn górnych, istotne na poziomie 0,05. Charakterystyczną obserwacją 
jest wyższy, a więc korzystniejszy wskaźnik długości kończyn dolnych 
w stosunku do wysokości ciała, występujący w podgrupie FO. Generalnie 
jednak różnice występujące pomiędzy badanymi podgrupami są niezna
czne, o czym świadczą wyrównane wskaźniki zmienności i rozstępy.

15. Charakterystyka testów sprawnościowych badanych podgrup

Średnie arytmetyczne i zmienność testów sprawnościowych, zacho
dząca w obrębie obu badanych podgrup obrazuje tabela XIV.

Zaznacza się nieznaczna dominacja zawodniczek podgrupy PR we 
wszystkich ćwiczeniach sprawnościowych, o czym świadczą różnice śred
nich arytmetycznych. Zaledwie jednak w czterech testach: wyskoku do- 
siężnym obunóż i wszystkich (trzech) siłowych różnice te są istotne. Po
ważne zróżnicowanie występujące pomiędzy podgrupami w tych testach 
jest wynikiem ogromnej pracy siłowej, wykonywanej w treningu skaczą- 
cych techniką przerzutową oraz ograniczania jej w treningu skaczących 
techniką R. Fosbury'ego, która w swym wykonawstwie oparta jest na nie- 
oporowym, naturalnym odbiciu.

Ryc. 2. (Profile unormowane testów sprawnościowych zawodniczek w podgrupach ska
czących techniką Fosbury'ego i przerzutową

FO PR o.; 0,2 04 0.6

1. Skok dosiężny z .rozbiegu -005 + 030
ir—ii i f 1 i T7 

, 1
2 Trójskok na kończynie odbijającej -014 + 025 / •
3. Trójskok na kończynie wymachowej -014 + 025 1 1
4. Bieg na 25 m -015 + 028
5. Siła mięśni brzucha -017 + 070
6 Wyskok dosiężny z kończyny odbijającej -019 + 035 r‘r'"
7. Wyskok dosiężny z kończyny wymachowej -019 + 034
8 Wyskok dosiężny obunóż -022 + 039 / u
9 Siła mięśni brzucha -024 + 043 / ■\

10. Siła mięśni kończyn dolnych -028 + 049 / 1 X1 V

Fig. 2. Profiles of competitors' fitness tests in groups jumping in Fosbury Technigue
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Tabela XIV — Table XIV 

Średnie arytmetryczne i zmienność testów sprawnościowych w obu badanych podgru
pach

Averages and changeability of generał fitness tests in both the examined groups

Lp. Test X ± sx s V R Różnica 
średnich

1 Wyskok dosiężny 
z rozbiegu

PR
FO

73,88
69,75

2,26
1,38

9,59
7,84

12,98
11,24

56— 89
57— 85 + 4,13

2 Wyskok 
obunóż

PR
FO

52,50
49,21

1,44
0,81

6,11
4,59

11,63
9,32

41— 60
41— 63 + 3,29’

3 Wyskok z kończy
ny odbijającej

PR
FO

43,00
40,00

1,60
0,73

6,81
4,17

15,83
10,42

29— 55
34— 55 + 3,00

4 Wyskok z kończy
ny wymachowej

PR
FO

39,00
36,43

0,95
0,90

4,05
5,13

10,38
14,08

31— 46
27— 52 + 2,57

5 Trójskok na koń
czynie odbijającej

PR
FO

653,33
636,53

10,41
7,05

44,15
39,85

6,75
6,26

5,68—710
5,42—719 + 16,18

6 Trójskok na koń- PR 
czynie wymachowej FO

624,05
609,34

9,05
6,50

38,39
36,78

6,15
6,03

5,56—690
5,32—710 + 14,71

7 Siła mięśni 
kończyn dolnych

PR
FO

72,50
59,21

4,37
2,50

18,57
14,18

25,61
23,94

45— 95
40— 95 + 13,29”

8 Siła mięśni 
brzucha

PR
FO

28,83
22,34

1,95
1,40

7,87
7,91

27,29
35,40

10— 40
10— 45 + 6,59"

9 Siła mięśni 
grzbietu

PR
FO

82,50
71,87

3,71
2,58

15,74
14,58

19,07
20,28

50—110
50—100 + 10,63’

10 Bieg 
na 25 m

PR
FO

3,68
3,74

0,03
0,02

0,14
0,13

3,80
3,47

3,52—4,04
3,58—3,98 + 0,06

Generalnie jednak należy traktować sprawnościowy poziom obu pod
grup jako wyrównany, gdyż na niewielką dominację podgrupy PR wpły
wa bardziej zaawansowany wiek biologiczny, a przede wszystkim dłuż
szy staż treningowy, od którego poziom ten jest w sposób istotny uzależ
niony. Potwierdzają to także wskaźniki i profile unormowane (ryc. 2), 
gdzie bezwzględne wartości liczbowe tych wskaźników, jakkolwiek nie
co korzystniejsze dla podgrupy PR, kształtują się w granicach od —0,17 
do +0,70. (Linia 0 oznacza średnie arytmetyczne dla całej grupy wyczy
nowej).
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16. Charakterystyka wyniku skoku wzwyż w badanych podgrupach

Średnie arytmetyczne i zmienność rezultatów skoku wzwyż w obu ba
danych podgrupach przedstawiono w tabeli XV. Różnica pomiędzy śred-

Tabela XV — Table XV 

Średnia arytmetyczna i zmienność rezultatów skoku wzwyż w obu badanych pod
grupach

Ayerages and changeability of high jump scores in both the examined groups

Cecha X ± sx s V R Różnica 
średnich

Wynik skoku PR 162,94 ±2,08 8,84 5,42 150—176 + 3,94
wzwyż FO 159,00 ±1,08 6,14 3,86 150—173

nimi arytmetycznymi obu badanych podgrup jest niewielka i nieistotna. 
Biorąc pod uwagę wartości s, V i R bardziej zwartą grupą wydają się 
„flopistki". Jest to jednak zwartość pozorna, zważywszy, że dolna grani-

Współzależność cech morfologicznych w obu badanych grupach 
Dependence of morphologic characteristics in both the examined groups

Cechy I II III IV V VI VII

I Wysokość 
olała

PR
PO

0,764**'
0,879'.*

0,787V
0,810V

0,448*
0,595%‘

0,303
0,529"

0,643"
0,796"

0,416
0,677'.*

II Długość kończyn 
dolnych

PR
PO

0,706V
0,800V

0,820 *.*
0,798V

-0,312
0,142

0,624”
0,658V

0,457
0,649*.*

III Długość 
podudzia

PR
PO X 0,168

0,273
0,108
0,322

0,800*.*
0,715*.*

0,375
0,610'.*

IV Długość 
uda

PR 
PO X -0,493* 

-0,094
0,229
0,334

0,329
0,435*

V Długość 
tułowia

PR
PO

0,004
0,618 *.*

0,061
0,362*

VI Długość kończyn 
górnyoh

PR
PO

0,373
0,594V

VII Szerokość 
bioder

PR
PO

VIII Szekokość 
barków

PR
PO

IX Obwód uda kończy
ny odbijającej

PR 
PO

X Obwód uda koń
czyny wymaoh.

PR
PO

XI Obwód podudzia 
końoz.odbijająoej

PR 
PO

XII Obwód podudzia 
końoz. wymaoh.

PR
PO

XIII Grubość tkanki 
tłuszczowej

PR
PO

XIV Ciężar 
olała

PR
PO

XV Wskaźnik 
smukłośoi

PR
PO

XVI Wskaźnik 
biodr.-barkowy

Pr 
po

XVII Wskaźnik dług, 
końozyn dolnyoh

PR
PO
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ca wyników kwalifikujących do badań w grupie wyczynowej ustalona 
została na 150 cm, a rezultaty zawodniczek podgrupy FO są średnio niższe 
od wyników uzyskanych przez zawodniczki z podgrupy FR.

17. Współzależność cech morfologicznych w badanych podgrupach

Zależności występujące w obrębie cech morfologicznych w obu bada
nych podgrupach przedstawiono w tabeli XVI. Dostrzegamy poważniejszą 
współzależność cech morfologicznych między sobą w podgrupie FO. 
W podgrupie tej koreluje istotnie ze sobą 86 cech (tj. około 65%), w tym 
39 na poziomie 0,001, podczas gdy w podgrupie PR tylko 45 cech (tj. oko
ło 33%), w tym zaledwie 20 na poziomie 0,001. Świadczy o tym również 
średnia korelacji cech morfologicznych między sobą, która wynosi dla 
podgrupy FO r = 0,444, podczas gdy dla podgrupy PR tylko r = 0,388. 
Najwyższymi średnimi korelacjami każdej cechy morfologicznej z pozo
stałymi w obu podgrupach charakteryzuje się ciężar ciała i wynosi w pod
grupie PR r — 0,509, natomiast w podgrupie FO r = 0,584. Ponadto wyso-

Tabela XVI — Table XVI

VIII IX X XI XII XIII XIV XV XVI XVII < V PR
< V TO

0,257 0,307 0,289 0,165 0,109 -0,094 0,553* 0,570* 0,218 0,2720,279 0,597’.’ 0,675’.* 0,544” 0,524” 0,268 0,797’.’ 0)351* Oi 488” 0)516" 0)583
0,154 0,404 0,388 0,234 0,088 0,182 0,588” 0,279 0,409 0,793%* 0,450

0,5690,340 0,592%* 0,666 V 0,482” 0,472” 0,447* 0,735*.’ Oi213 0;43Ó* 0;8Ó7%*
0,273 0,210 0,180 0,193 0,041 -0,175 0,557’ 0,303 0,177 0,282 0,333

0,5100,347 0,609’.’ 0,621%* 0,557’.’ 0,601 ’.* 0,193 0,765V 0,Ó7Ó o; 368 0,516"
0,023 0,399 0,397 0,193 0,125 0,378 0,359 0,173 0,453 0,902%*

0,779”
0,374
0,3870,202 0,335 0,436* 0,218 0,161 0,522” 0,404’ 0,280 0)326

0,300 -0,073 -0,066 0,001 0,128 -0,293 0,038 0,314 -0,144 -0,661**0,131 0,243 0,277 0,271 0,260 -0,191 0,422* 0,170 0^278 -0^242 0,284
0,296 0,262 0,234 0,293 0,167 -0,093 0,481 • 0,297 0,210 0,3910,361 0,446" 0,441" 0,319 0,354' 0,153 0,587%’ o; 295 0,359* 0,341 0)460
0,545* 0,703V 0,709V 0,669" 0,537’ 0,573* 0,693” -0,214 0,662” 0,4630,525" 0,623*.* 0,581V 0,538" 0,576’.’ 0,518” 0,729’.’ -o;431• 0,714%* ÓJ496** ÓJ566

0,505* 0,518* 0,618” 0,557’ 0,474’ 0,406 -0,012 -0,196 0,094 0,3260,502” 0,471V 0,511 ’’ 0,501” 0,514’’ 0,417’ -0,041 -0,264 0,367’ 0,350
0,953’.* 0,862%* 0,744%* 0,743" 0,853’.’ -0,389 0,299 0,387 0,5060,945’.’ 0,460" 0,524” 0,440’ 0,786’.’ -0,160 0)312 0,451" 0)501

0,865’.’ 0,748V 0,713’.’ 0,824%* -0,390 0,326 0,363 0,4970,548 •• 0,568%* 0,435’ 0,820 %• -0,128 0J280 0,492" 0)524
0,919’.’ 0,655" 0,737’.’ -0,421 0,132 0,264 0,4540,956 V 0,372’ 0,638’.’ -0,020 0,234 0,424* 0)443

0,597" 0,558’ -0,305 0,134 0,135 0,3690,428’ 0,684’.’ -0,122 0,290 0,342 0,456
0,443 -0,451 0,172 0,377 0,4010,420’ -0,180 0,159 0,464’’ 0,356

-0,351 0,378 0,326 0,509
-0,263 0,478” 0,409* 0,584

-0,040 0,122 0,289
0,078 0,325 0,195

0,503’ 0,281
0,260 0,328

0,396
0,452
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Tabela XVII Table XVII

Współzależność testów?’ sprawnościowych w obu badanych podgrupach 
Dependence of generał fitness tests in both the examined groups
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kimi średnimi wskaźników korelacyjnych w podgrupie PR charakteryzu
je się obwód uda kończyny odbijającej r = 0,506, natomiast w podgrupie 
FO wysokość ciała f = 0,583 i długość kończyn dolnych r = 0,569. Naj
niższymi średnimi wskaźników korelacyjnych cechują się w obu podgru
pach długości tułowia, które wynoszą w podgrupie PR r = 0,206, nato
miast w podgrupie FO f = 0,195 oraz wskaźniki smukłości odpowiednio 
r = 0,289 i f = 0,284. Średnie wskaźników korelacyjnych wskazują do
bitnie na priorytetowość predyspozycji siłowych u zawodniczek posłu
gujących się techniką przerzutową oraz na dominację parametrów dłu
gościowych (zwłaszcza wysokości ciała i długości kończyn dolnych) 
u ,,flopistek".

18. Współzależność testów sprawnościowych w badanych podgrupach

Współzależności występujące pomiędzy testami sprawnościowymi 
w obu badanych podgrupach zobrazowano w tabeli XVII.

Nieco większa współzależność testów sprawnościowych między sobą 
charakteryzuje podgrupę PR, gdzie związki korelacyjne dostrzegamy 
w 36 przypadkach (na 45). W podgrupie FO związki takie występują tyl
ko w 30 przypadkach, lecz aż 16 razy są one istotne na poziomie 0,001. 
W podgrupie PR istotność taką dostrzegamy w 15 przypadkach. O więk
szej współzależności testów sprawnościowych między sobą w podgrupie 
PR świadczy bardzo wysoka średnia wszystkich wskaźników korelacyj
nych, wynosząca f = 0,603. Analogiczna średnia w podgrupie FO wynosi 
zaledwie r = 0,427. Najwyższe średnie korelacji każdego testu z pozosta
łymi w podgrupie PR charakteryzują wyskok dosiężny obunóż r = 0,711 
oraz wszystkie testy siłowe o wartościach r od 0,653 do 0,611. W podgru
pie FO natomiast najwyższa średnia wskaźników korelacji charakteryzu
je siłę kończyn mięśni dolnych z pozostałymi testami, która wynosi f = 
0,568 oraz pozostałe dwa testy siłowe i wyskok dosiężny z rozbiegu, któ
rych wartość r mieści się w granicach od 0,541 do 0,510. Najniższe śred
nie wskaźniki korelacyjne cechują w obu podgrupach test biegowy, wy
noszący w podgrupie PR r = 0,503, natomiast w podgrupie FO zaledwie 
r = 0,256 oraz wyskok dosiężny z kończyny odbijającej, wynoszący ana
logicznie f = 0,523 i r = 0,311.

19. Współzależność cech morfologicznych i testów sprawnościowych 
w badanych podgrupach

Współzależności występujące pomiędzy cechami morfologicznymi 
i testami sprawnościowymi przedstawiono w tabeli XVIII.

Istotna współzależność cech morfologicznych z testami sprawnościo
wymi w obu podgrupach występuje rzadziej aniżeli w całościowo rozpa-

11 Rocznik naukowy AWF XV 161
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trywanej grupie wyczynowej. O ile bowiem w całej grupie wyczynowej 
występowało ich łącznie 40 (w tym na poziomie 0,001 aż 11), o tyle w pod
grupie PR notujemy 24 (w tym żadna na poziomie 0,001) a w podgrupie 
FO zaledwie 15 (w tym 4 na poziomie 0,001). Najistotniej korelują w obu 
podgrupach z cechami morfologicznymi testy siłowe, a mianowicie siła 
mięśni kończyn dolnych, której średni współczynnik korelacji wynosi 
w podgrupie PR r — 0,342, natomiast w podgrupie FO f — 0,284 oraz siła 
mięśni grzbietu odpowiednio f = 0,322 i f = 0,261. Najniższe średnie 
wskaźniki korelacji w obu podgrupach charakteryzują trójskok wykony
wany na kończynie odbijającej, która wynosi w podgrupie PR f = 0,142, 
natomiast w podgrupie FO f = 0,070.

20. Współzależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym, 
wiekiem pierwszej menstruacji i długością stażu treningowego 
w badanych podgrupach

Współzależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym, wie
kiem pierwszej menstruacji i długością stażu treningowego w obu bada
nych podgrupach zilustrowano w tabeli XIX.

Tabela XIX — Table XIX
Współzależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym, wiekiem pierwszej 

menstruacji i długością stażu treningowego w obu badanych podgrupach
Correlation between high jump scores and the female's age, age at first menstruation 

and the training practice in both the examined groups

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X wiek kalendarzowy PR
FO

0,774”“
0,322

2 Wynik skoku wzwyż X wiek pierwszej menstruacji PR
FO

0,164
0,124

3 Wynik skoku wzwyż X długość stażu zawodniczego PR
FO

0,188
0,268

W podgrupie PR, gdzie wielkość rezultatu skoku wzwyż jest w poważ
nej mierze uzależniona od predyspozycji siłowych, wiążących się ściśle 
z ukończeniem procesu rozwoju somatycznego, istnieje ogromna współ
zależność wyniku skoku wzwyż z wiekiem kalendarzowym (P = 0,001). 
Pozostałe dwie cechy w tej podgrupie oraz wszystkie trzy w podgrupie 
FO nie mają istotnego wpływu na kształtowanie się rozdziałów skoku 
wzwyż.
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21. Zależność wyniku skoku wzwyż od cech morfologicznych 
badanych podgrup

l
Współzależność rezultatu skoku wzwyż z cechami morfologicznymi 

obu badanych podgrup obrazuje tabela XX.
W obu podgrupaeh współzależność wyniku skoku wzwyż z cechami 

morfologicznymi jest minimalna i nieistotna. Nieco większą obserwuje
my w podgrupie FO, gdzie istotność wykazują ciężar ciała, obwody uda 
obu kończyn dolnych i podudzia kończyny odbijającej. W podgrupie PR 
istotnością charakteryzują się obwody podudzia obu kończyn dolnych.

/
Tabela XX — Table XX

Zależność wyniku skoku wzwyż od cech morfologicznych w badanych podgrupach 
Dependence of high jump scores on morphologic characteristics in both the examined 

groups

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X obwód podudzia kończyny 
wymachowej

PR
FO

0,543*
0,287

2 Wynik skoku wzwyż 
odbijającej

X obwód podudzia kończyny PR
FO

0,502*
0,356*

3 Wynik skoku wzwyż X ciężar ciała PR 0,420
FO 0,482**

4 Wynik skoku wzwyż X obwód uda kończyny PR 0,416
wymachowej FO 0,489"

5 Wynik skoku wzwyż X obwód kończyny odbijającej PR 0,376
FO 0,400*

6 4
Wynik skoku wzwyż X długość tułowia PR 0,266

FO 0,195

7 Wynik skoku wzwyż X szerokość barków PR 0,240
__ FO 0,014

8 Wynik skoku wzwyż X grubość tkanki tłuszczowej PR 0,231
FO 0,019

9 Wynik skoku wzwyż X szerokość bioder PR 0,230
FO 0,134

10 Wynik skoku wzwyż X długość uda PR 0,215
FO 0,252

11 Wynik skoku wzwyż X wysokość ciała PR 0,201
FO 0,324

12 Wynik skoku wzwyż X długość kończyn górnych PR 0,195
FO 0,145
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Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

13 Wynik skoku wzwyż X długość kończyn dolnych PR
FO

0,132
0,275

14 Wynik skoku wzwyż X wskaźnik smukłości PR •
FO

0,121
0,050

15 Wynik skoku wzwyż X wskaźnik biodrowo-barkowy PR
FO

0,057
0,072

16 Wynik skoku wzwyż X wskaźnik długości kończyn PR
dolnych FO

0,043
0,206

17 Wynik skoku wzwyż X długość podudzia PR
FO

0,009
0,212

Uzyskane rezultaty generalnie pokrywają się z badaniami przeprowadzo
nymi na zawodnikach (Bezeg 1968), u których nie stwierdzono istotnych 
korelacji wyniku skoku wzwyż z którąkolwiek cechą morfologiczną.

22. Zależność wyniku skoku wzwyż od testów sprawnościowych 
badanych podgrup

Współzależność rezultatu skoku wzwyż z testami sprawnościowymi 
obu badanych podgrup przedstawiono w tabeli XXI.

W obu podgrupach współzależność wyniku skoku wzwyż z testami 
sprawnościowymi jest zasadnicza, przy czym jest ona nieco większa 
w podgrupie FO. Wprawdzie średnie wskaźników korelacyjnych w obu 
podgrupach są niemal identyczne i wynoszą dla podgrupy PR r = 0,577 
a dla podgrupy FO f = 0,585, ale u ,,flopistek" wynik koreluje istotnie 
z ośmioma testami, natomiast u zawodniczek skaczących techniką prze
rzutową tylko z siedmioma testami sprawnościowymi. W obu podgrupach 
najistotniej koreluje z wynikiem siła mięśni kończyn dolnych, wynosząc 
odpowiednio dla podgrupy PR r = 0,848 a dla podgrupy FO r = 0,846. 
Wskaźniki korelacji tej pary cech są niezwykle wysokie i wskazują na 
zasadniczą dominację predyspozycji siłowych kończyn dolnych i obrę
czy biodrowej w konkurencji skoku wzwyż, bez względu na kultywowaną 
technikę. Nieistotnie koreluje z wynikiem skoku wzwyż w podgrupie PR 
test szybkości biegowej r = 0,231, w podgrupie FO natomiast wyskok wy
konywany z kończyny wymachowej r = 0,288. Potwierdza to tezę o bra
ku współzależności wyniku skoku wzwyż z szybkością biegową u zawod
niczek skaczących techniką przerzutową.
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Tabela XXI — Table XXI

Współzależność wyniku skoku wzwyż z testami sprawnościowymi w obu badanych 
podgrupach

Correlation between high jump scores and generał fitness tests in both the examined 
groups >

Lp. Cecha Wskaźnik 
korelacji

1 Wynik skoku wzwyż X siła mięśni kończyn dolnych PR
FO

0,848"'
0,846'"

2 Wynik skoku wzwyż X siła mięśni brzucha PR
FO

0,720"'
0,662'"

3 Wynik skoku wzwyż X siła mięśni grzbietu z PR
FO

0,720'"
0,761'"

4 Wynik skoku wzwyż X trójskok na kończynie wyma- PR 0,684"
chowej FO 0,656'"

5 Wynik skoku wzwyż X skok dosiężny z rozbiegu PR
FO

0,614"
0,703"'

6 Wynik skoku wzwyż X wyskok dosiężny z kończyny 
odbijającej

PR
FO

0,601“
0,483”

7 Wynik skoku wzwyż X wyskok dosiężny obunóż PR
FO

0,578*
0,607'"

8 Wynik skoku wzwyż X trójskok na kończynie PR 0,407
odbijającej FO 0,497"

9 Wynik skoku wzwyż X wyskok dosiężny z kończyny 
wymachowej

PR
FO

0,367
0,288

10 Wynik skoku wzwyż X bieg na 25 m PR
FO

0,231
0,347

III. Dyskusja

Poziom grupy zawodniczek wytypowanych do badań z zestawień naj
lepszych rezultatów tej konkunrencji w Polsce w roku 1970 był wyraźnie 
zróżnicowany, gdyż przy średniej arytmetycznej wyników — 155,00 cm 
rozstęp wynosił 28 cm (178 — 150). Tak zróżnicowany dobór elementu 
wyczynowego był w pełni uzasadniony dla dokonania wszechstronnej 
oceny potencjału osobniczego tej konkurencji w Polsce. W roku przepro
wadzania badań (1971) grupa ta poczyniła znaczne postępy, osiągając 
średnią arytmetyczną wyniku — 160,42 cm.

Wiek kalendarzowy grupy zawodniczek wynosi 18,76 lat i jest zna
cznie niższy od wieku światowej czołówki kobiecego skoku wzwyż, któ
ra liczy 21,74 lat (Wasilewski 1964) oraz są młodsze od uczestniczek kon
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kursu skoku wzwyż na Igrzyskach Olimpijskich w roku 1972 (20,5 lat). 
Dystans, jaki dzieli tę konkurencję w Polsce od czołówki światowej a tak
że europejskiej, skłania do wszechstronnej analizy w celu wypracowa
nia nowych koncepcji oraz kierunków rozwojowych, szczególnie w za
kresie naboru i selekcji zawodniczek o wybitnych predyspozycjach sko- 
cznościowych i siłowych.

Grupa kontrolna składająca się ze studentek I roku Wyższej Szkoły 
Wychowania Fizycznego w Krakowie z roku akademickiego 1970/71 jest 
pod względem wieku kalendarzowego ,.starsza" od zawodniczek licząc 
20,20 lat. Poziom sportowy (uzależniony od wartości wyników skoku 
wzwyż) jest na ogół jednakowy w porównaniu z analogicznym wiekowo 
elementem z lat poprzednich i wynosi średnio 117,00 cm. Dla porównania 
w latach poprzednich: 1964, 65, 66 i 1967 wynosił on odpowiednio 117,7, 
115,5, 116,8 i 118,4, przy wyłączeniu wyników uzyskanych przez student
ki specjalizujące się w tej konkurencji.

Grupę wyczynową w stosunku do studentek charakteryzują większe 
parametry długościowe ciała, natomiast grupę kontrolną grubość tkanki 
tłuszczowej oraz obwody uda obu kończyn dolnych, co wydaje się rów
nież wynikiem większego otłuszczenia ciała. Dodatkowo potwierdzają to 
większe obwody podudzia i szerokość bioder w grupie kontrolnej, jakkol
wiek różnice te nie są istotne z punktu widzenia testu Studenta na istot- 

. ność różnicy średnich arytmetycznych oraz wyższy wskaźnik smukłoś- 
ci zawodniczek, który wynosi średnio 43,93 (wobec 42,30 u studentek). 
Wskaźnik ten jest jednak niższy od wskaźnika smukłości światowej czo
łówki, który wynosi 44,4 dla zawodniczek startujących w konkursie sko
ku wzwyż na Igrzyskach Olimpijskich w 1972 roku. Zawodniczki zatem 
są smuklejsze od studentek, co pokrywa się z wynikami badań przepro
wadzonych na zawodnikach i studentach (Janusz 1962, Kukuszkin 1964, 
Bezeg 1968). Bezwzględne wartości średnich arytmetycznych wysokości 
i ciężaru ciała grupy wyczynowej są również niższe od czołówki świato
wej zawodniczek (startujących na Olimpiadzie w 1972 roku), które wy
noszą 169,54 cm (wobec 176,04 cm) oraz 57,88 kg (wobec 62,22 kg). War
tość liczbowa średniej arytmetycznej wysokości ciała grupy kontrolnej 
zdaje się potwierdzać hipotezę o wzrastaniu całej populacji ludzkiej 
o około 10 mm w ciągu dziesięciolecia (Newmann 1957, White 1957, Holm- 
gren 1960, Udjus 1963, Charzewski 1970). W ciągu ostatnich ośmiu lat 
wysokość ciała studentek I roku WSWF w Krakowie wzrosła wprawdzie 
zaledwie o 0,4 cm (Łukowska 1966), ale pamiętać należy, że liczebność 50 
osobników jest zbyt mała dla formułowania generalnych hipotez i tak dla 
przykładu średnia arytmetyczna wysokości ciała studentek z roku akade
mickiego 1969/70 była o blisko 0,3 cm większa aniżeli grupy badanych 
studentek.

Sukcesywne zmniejszanie się ciężaru ciała (Łukowska — 59,87, Łopa
to — 58,9, Witkowski — 58,16, grupa kontrolna — 57,29), przy równoczes
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nym wzroście wskaźnika smukłości u sportowo nie zaawansowanych, po
twierdza w pełni hipotezę trendu sekularnego oraz zmian morfotypu 
w kierunku leptosomizacji (Demel 1966, Pilicz 1966). Na jednakowym po
ziomie w grupach nie zaawansowanych utrzymuje się średnia grubości 
tkanki tłuszczowej, wynosząca około 10 mm (Witkowski 1964), z tenden
cją do odchyleń ze względu na brak jednolitych sposobów jej pomiaru. 
Jest on wyższy aniżeli u mężczyzn, uwarunkowany proporcją tkanki tłu
szczowej do masy ciała, która wynosi u kobiet około 28%, natomiast 
u mężczyzn około 19% (Iwanowa 1967, Rudakowa 1967, Fominych 1967). 
W wyniku przeprowadzonych badań potwierdziły się również hipotezy 
H. Milicerowej i A. Bezega o zróżnicowaniu wartości liczbowych obwo
dów uda i podudzia obu kończyn dolnych. Zarówno bowiem u zawodni
czek, jak i studentek wyraźnie rysują się tendencje zmniejszonego ob
wodu uda i zwiększonego obwodu podudzia kończyny odbijającej oraz 
proporcje odwrotne w kończynie wymachowej. Bezeg tłumaczy to zja
wisko specyfiką pracy uda kończyny wymachowej w momencie samego 
odbicia (energiczny i pełny wymach) oraz głębokim ,,podsiadem" w przed
ostatnim kroku na rozbiegu. W konfrontacji jednak z potwierdzeniem się 
zjawiska dysproporcji obwodów u zawodniczek skaczących techniką Fos- 
bury'ego, w której wymach nie odgrywa tak istotnej roli, oraz w grupie 
studentek, które nie posiadają wykształconego prawidłowego nawyku 
wymachu, taka motywacja wydaje się niepełna. Należy przypuszczać, że 
jest to uwarunkowane nie tyle specyfiką pracy w trakcie wykonywania 
skoku, ile zróżnicowaniem obciążeń pomiędzy kończynami w działalnoś
ci treningowej. Kończyna odbijająca, a więc silniejsza i sprawniejsza, wy
konuje bowiem więcej pracy treningowej aniżeli wymachowa ze względu 
na koordynacyjne ułatwienia przy wykonywaniu ćwiczeń. Ta proporcjo
nalnie większa ilość pracy treningowej wykonywanej na kończynie od
bijającej powoduje powiększenie się obwodu mięśnia trójgłowego łydki 
oraz nieznaczne zanikanie tkanki tłuszczowej mięśni uda.

We wszystkich testach skocznościowych zauważamy istotne różnice 
średnich arytmetycznych na korzyść grupy wyczynowej, jakkolwiek nie 
są one tak duże jak pomiędzy zawodnikami i studentami (Bezeg 1968). 
Potwierdza to hipotezę Pilicza o mniejszym przyroście sprawności u ko
biet, gdzie tylko w kształtowaniu jednej cechy motorycznej — gibkości — 
kobiety osiągają lepsze rezultaty od mężczyzn (Kłosowska 1966). Poważ
ne zróżnicowanie międzygrupowe w zakresie skoczności jest wynikiem 
nie tylko większych predyspozycji nabytych grupy wyczynowej, lecz 
także technicznego opanowania ćwiczeń potraktowanych jako jej spraw
dziany. O ile bowiem ćwiczenia te szeroko stosuje się w procesie trenin
gowym zawodniczek, o tyle grupa kontrolna wykonywała je w czasie 
badań po raz pierwszy. Dotyczy to zarówno skoku dosiężnego jak i wy
skoku dosiężnego obunóż z miejsca traktowanego jako podstawowy test 
skoczności (Olszewski 1966, Bełberow 1968, Cromiński 1969, Filin 1970). 
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Sukcesywna poprawa rezultatów tego testu w kolejnych latach obserwo
wana u nie zaawansowanych jest wynikiem zwiększonych predyspozycji 
skocznościowych, a nie technicznego opanowania ćwiczenia (Łukowska 
— 42,60 cm, grupa kontrolna ■— 44,18 cm). Natomiast poważnym zasko
czeniem musi być brak istotności różnic średnich arytmetycznych testów 
siłowych w obu porównywanych grupach. Pomimo proporcjonalnie mniej
szej w stosunku do mężczyzn masy mięśniowej, jak również mniejszej 
zdolności do wykonywania pracy siłowej (Iwanowa 1967, Czumakowa 
1967, Fominych 1967, Rudakowa 1967), a także wolniejszego przyrostu si
ły mięśniowej w procesie treningowym (Hettinger 1963) zaobserwowane 
zjawisko jest zastanawiające. Stosunkowo bowiem niewielkie różnice 
dzielące obie grupy w zakresie siły mięśni brzucha i grzbietu, a zwłasz
cza korzystniejszy średni pomiar siły mięśfti kończyn dolnych w grupie 
kontrolnej nie znajduje potwierdzenia we wcześniejszych publikacjach 
i rozprawach naukowych. Należy sądzić, że zjawisko to jest wynikiem 
psychologicznej i fizjologicznej awersji kobiet do pracy nad kształtowa
niem siły oraz wczesny wiek kalendarzowy grupy wyczynowej, a co się 
z tym wiąże, obawy szkoleniowców dotyczące rozpoczynania treningu 
o akcencie siłowym, prowadzonym z dużym obciążeniem przy zwiększo
nych liczbach powtórzeń. Z uwagi na to, że technika przerzutowa w sko
ku wzwyż oparta jest na maksymalnych obciążeniach w procesie kształto
wania siły kosztem utraty wybuchowej cechy skoczności oraz delikatnego 
czucia mięśniowego (Diaczkow 1958), przy zmniejszonych predyspozy
cjach w zakresie tej cechy obserwowanej u płci żeńskiej, musi być ona 
mniej skuteczna aniżeli u mężczyzn. W tej sytuacji zupełnie uzasadnione 
stało się zmajoryzowanie skoku wzwyż kobiet przez nową technikę Ri
charda Fosbury'ego (1968), gdyż — jak stwierdził A. Bezeg —',,... brak 
sprawności specjalnej oraz siły jak również odgórne stosowanie techni
ki przerzutowej przy braku nawyku prawidłowego odbicia nie przynosi 
zamierzonych efektów szkoleniowych...".

W teście szybkości biegowej uwidacznia się minimalna przewaga gru
py wyczynowej, jakkolwiek różnica średnich arytmetycznych wynosząca 
około 0,1 sek. nie może być traktowana jako istotna.

W grupie wyczynowej bardziej istotnie w stosunku do grupy kontrol
nej z wynikiem skoku wzwyż koreluje wiek kalendarzowy (r = + 0,619). 
Jest to w pełni uzasadnione, ponieważ grupa ta jest wybitnie rozwojowa 
i nie osiągnęła jeszcze wieku optymalnych możliwości sportowych w tej 
konkurencji, kształtującego się na poziomie 21—22 lat (Filin 1970). Zaob
serwować można również istotną zależność wyniku skoku wzwyż z dłu
gością stażu treningowego, pomimo że w grupie tej uwzględniono 5 za
wodniczek o wieloletnim stażu, które przekroczyły już wiek optymal
nych możliwości nie uzyskując rezultatów wysokiej klasy. Bez wpływu 
na rezultat skoku wzwyż pozostaje natomiast wiek kalendarzowy grupy 
kontrolnej. Charakterystyczny jest również brak istotności pomiędzy wy
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nikiem skoku wzwyż a wiekiem występowania pierwszej menstruacji 
w obu badanych grupach, pomimo że daje się zauważyć zależność tego 
zjawiska od parametrów długościowych, a szczególnie wysokości ciała 
oraz długości kończyn górnych i dolnych.

W grupie wyczynowej najistotniejszy związek z wynikiem w skoku 
wzwyż wykazuje ciężar ciała (r = 4-0,460) oraz jego pochodne, a więc 
obwody uda i podudzia obu kończyn dolnych. Jest to rezultatem nie tyl
ko zwiększonej masy mięśniowej, spowodowanej systematyczną działal
nością treningową, a w szczególności pracą nad kształtowaniem siły, lecz 
także naborem do tej konkurencji elementu wysokiego o proporcjonalnie 
odpowiednim ciężarze ciała. Potwierdza to w pewnym stopniu brak ko
relacji wyniku z grubością tkanki tłuszczowej oraz nieistotna wprawdzie 
ale ujemna korelacja ze wskaźnikiem smukłości, świadczącym o tym, że 
ciężar ciała nie jest wynikiem otłuszczenia, ale zwiększonej masy mięś
niowej. Zgoła odmiennego zdania jest szereg autorów jak np. G. Kukusz- 
kin, który stwierdził, że ,,...dla skoczków o tyczce i wzwyż lepiej jest, jeśli 
przy wysokim wzroście będą mieli stosunkowo małą wagę...". Odmienne 
wyniki uzyskano także w korelowaniu długości uda i podudzia obu koń
czyn dolnych zawodniczek i studentek z wynikiem skoku wzwyż. H. Mi- 
licerowa i Z. Drozdowski stwierdzili w swych badaniach istotniejszą ko
relację długości uda z wynikiem u nie zaawansowanych sportowo. W gru
pie kontrolnej jednak nie zaobserwowano tego zjawiska, gdyż korelacje 
obu parametrów są minimalnie istotne (P — 0,05) przy nieznacznej prze
wadze długości podudzia (r = 4-0,351) wobec korelacji z długością uda 
(r = 4-0,311). Podobne badania A. Bezega prowadzone na wyczynowcach 
stwierdzają tendencje do istotnego korelowania wyniku skoku wzwyż 
z długością podudzia, ale nie potwierdzają się w badaniach grupy zawod
niczek. O ile bowiem u zawodników skaczących techniką przerzutową 
wymach kończyny dolnej odgrywa niepoślednią rolę (Diaczkow 1958, 
Bezeg 1959, Lein 1964, Simonek 1965), o tyle u zawodniczek skaczących 
w przeważającej części techniką Fosbury'ego nie obserwuje się korelacji 
wyniku skoku wzwyż tak z długością podudzia jak i uda (r = 4-0,173 
i r = 4-0,177). Nie obserwujemy także tego zjawiska przy analizie obu 
podgrup zawodniczek uszeregowanych ze względu na stosowaną technikę 
skoku. Wszystkie obwody podudzia i uda kończyn dolnych w grupie wy
czynowej wykazują bardzo istotną (P = 0,001) współzależność z wyni
kiem skoku wzwyż, co potwierdza wnioski wypływające z badań prowa
dzonych przez H. Milicerową, przeczy natomiast hipotezom wysuwanym 
przez A. Bezega. Odmiennie zagadnienie to kształtuje się w grupie stu
dentek, gdzie — z wyjątkiem obwodu podudzia kończyny odbijającej — 
pozostałe obwody kończyn dolnych wykazują nieistotną, ale ujemną 
współzależność z wynikiem skoku wzwyż. Znajduje to z kolei potwier
dzenie w obserwacjach A. Bezega, natomiast przeczy rezultatom prac 
H. Milicerowej.
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W grupie kontrolnej dostrzegamy istotne związki parametrów dłu
gościowych z wynikiem skoku wzwyż, co potwierdza hipotezę o zależnoś- 
ności tej konkurencji od wysokości ciała i długości kończyn dolnych u nie 
zaawansowanych (Milicerowa 1933, Denisiuk 1961, Kuraś 1962, Stawczyk 
1965). Korelacje te, a zwłaszcza zależność długości kończyn dolnych 
z wynikiem u studentek (r = +0,664), są w pełni uzasadnione. Niewielkie 
bowiem wysokości znacznie łatwiej pokonać osobnikom o długich dźwig
niach i wysoko usytuowanym środku ciężkości ciała aniżeli osobnikom 
o krótszych parametrach długościowych. Zachodzi to zjawisko do pew
nej indywidualnej granicy, dla pokonania której nie wystarczają zwięk
szone parametry długościowe, ale istotne stają się predyspozycje skocz- 
nościowo-siłowe. Praktyka sportowa wykazuje, że zaledwie nieliczni oso
bnicy o zwiększonej wysokości ciała dysponują dobrą sprawnością rucho
wą oraz wrodzonymi predyspozycjami w zakresie podstawowych cech 
motorycznych. Tylko bowiem powiązanie tych pozytywnych czynników 
może gwarantować osiągnięcie rezultatów na najwyższym poziomie świa
towym w tej jak i wielu innych konkurencjach sportowych.

Wyniki badań prowadzonych tak w grupie wyczynowej, jak i kon
trolnej wykazują, że główną rolę w kształtowaniu poziomu rezultatów 
skoku wzwyż odgrywają predyspozycje w zakresie sprawności ruchowej 
i stopień wytrenowania cech motorycznych. Świadczą o tym zachodzące 
u zawodniczek istotne zależności wyniku skoku wzwyż z testami spraw
nościowymi. Najistotniej korelują z wynikiem testy siłowe, potwierdza
jąc dominację tej cechy motorycznej w omawianej konkurencji. Pewnym 
zaskoczeniem może być istotniejsze znaczenie siły u kobiet aniżeli u męż
czyzn (Bezeg 1968). Przyczyny tego stanu rzeczy należy upatrywać w pro
wadzonym naborze pod kątem wrodzonych predyspozycji oraz selekcji 
w oparciu o kryteria siłowe. Bardzo istotnie także korelują z wynikiem 
skoku wzwyż siła mięśni brzucha i grzbietu, które u mężczyzn nie wyka
zują tej zależności. Obserwacja ta, łącznie z istotnością korelacji długoś
ci tułowia z wynikiem skoku wzwyż, potwierdza hipotezę o znaczeniu sil
nego tułowia, który poprzez efektywne wygięcie w fazie odbicia potęguje 
jego skuteczność (Diaczkow 1958, Bezeg 1963, Simonek 1965). Nieco sła
biej, jakkolwiek istotnie, korelują ze skokiem wzwyż wszystkie testy 
skocznościowe, przy czym dominujący u mężczyzn skok dosiężny z roz
biegu (r = +0,81) zajmuje u kobiet rangowo drugą pozycję (r = +0,672). 
Przyczyną tego faktu jest zapewne skuteczniejsze opanowanie przez za
wodników nawyku prawidłowego odbicia, które odgrywa decydującą ro
lę przy realizacji tego testu. Określany przez szereg autorów wyskok do
siężny obunóż (skok Sargenta) jako podstawowy test skoczności (Olszew
ski 1966, Bełberow 1968, Chromiński 1969, Filin 1970) zarówno w bada
niach A. Bezega, jak i autora nie uzyskuje potwierdzenia. Koreluje on 
wprawdzie istotnie tak w grupie wyczynowej męskiej, jak i żeńskiej 
z wynikiem skoku wzwyż, ale ustępuje innym testom skocznościowym 
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(u mężczyzn: skokowi dosiężnemu z rozbiegu, skokowi w dal z miejsca 
oraz trójskokowi na kończynie odbijającej i wymachowej, natomiast 
u kobiet: trójskokowi na kończynie wymachowej i skokowi dosiężnemu 
z rozbiegu). Traktując jednak wyskok dosiężny obunóż jako względnie 
obiektywny sprawdzian skoczności w oparciu o przyjęte kryteria oceny 
(Olszewski 1966), można stwierdzić, iż w grupie zawodniczek skoczność 
bardzo dobra (powyżej 65 cm) nie charakteryzuje żadnej badanej, skocz
ność dobra (55—65 cm) cechuje trzynaście, natomiast skoczność średnia 
(45—55 cm) — dwadzieścia siedem. W grupie kontrolnej dwie studentki 
osiągnęły granice skoczności ria poziomie dobrym, natomiast dalsze dwa
dzieścia jeden na poziomie średnim. Zatem aż 10 zawodniczek i 27 stu
dentek wykazywało słabe predyspozycje w zakresie tej cechy.

Test szybkości biegowej wykazuje w grupie wyczynowej niewielką 
wprawdzie, ale istotną korelację z wynikiem skoku wzwyż. Istotność ta 
jest jednak znacznie mniejsza aniżeli w grupie wyczynowej męskiej. 
U studentek obserwujemy również pewien związek wyniku skoku wzwyż 
z testem szybkości biegowej, ale nie osiąga on wartości istotnej. W gru
pie tej istotnie koreluje ze skokiem wzwyż trójskok na kończynie odbi
jającej, wyskok dosiężny obunóż, skok dosiężny z rozbiegu, wyskok do
siężny na kończynie odbijającej i trójskok na kończynie wymachowej. 
Pokrywa się to w pełni z badaniami przeprowadzonymi na zawodnikach, 
gdzie ponadto koreluje istotnie test szybkości biegowej oraz wyskok do
siężny wykonywany na kończynie wymachowej. Reasumując zatem nale
ży zaobserwować charakterystyczne zjawisko większej korelacji wyniku 
skoku wzwyż z testami sprawnościowymi zawodniczek w stosunku do za
wodników oraz odwrotnie — studentów w stosunku do studentek.

Powracając do stosowanej w praktyce sportowej koncepcji naboru 
młodzieży do skoku wzwyż na podstawie kryterium wysokości ciała, na
leży odpowiedzieć na pytanie: czy koncepcja ta jest uzasadniona i czy 
osobnicy o wybitnych warunkach wzrostowych bez określonego pozio
mu predyspozycji w zakresie podstawowych cech motoryki posiadają 
szanse osiągnięcia wybitnych rezultatów. Częściowo wątpliwości te mo
że rozwiązać korelacja cząstkowa, określająca współzależność wyniku 
skoku wzwyż i wysokości ciała, z wyłączeniem predyspozycji sprawnoś
ciowych. Jako podstawowe testy sprawdzające predyspozycje w zakre
sie podstawowych cech motorycznych przyjęto dla skoczności — skok 
dosiężny z rozbiegu, dla siły — siła mięśni kończyn dolnych, dla szyb
kości -— bieg na 25 m.

Zawodniczki Studentki
r 1 2
r 1 2. 3
r 1 2. 4
r 1 2. 5

+ 0,304'
+ 0,065
+ 0,002
+ 0,359'

+ 0,374“
+ 0,410“
+ 0,369"
+ 0,363“

(1. wynik, 2. wysokość ciała, 3. skoczność, 4. siła, 5. szybkość).
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Korelacja całkowita i cząstkowa wyniku skoku wzwyż z wysokością ciała 
w grupie kontrolnej wykazuje, że predyspozycje skocznościowe nie wy
wierają zasadniczego wpływu, natomiast odmiennie przedstawia się ten 
problem w odniesieniu do wyczynowców, gdzie jedynie wysokość ciała 
w połączeniu z predyspozycjami w zakresie trzech podstawowych cech 
motorycznych istotnie koreiuje z wynikiem. Nie wystarczają zatem wy
bitne warunki wzrostowe bez określonego, w miarę wysokiego poziomu 
sprawności ogólnej i specjalnej. Czynniki te powinny mieć decydujące 
znaczenie przy naborze, a szczególnie selekcji do analizowanej konkuren
cji. Charakterystyczny jest wysoki współczynnik korelacji wyniku sko
ku wzwyż i wysokości ciała po wyłączeniu szybkości biegowej, ale na
leży pamiętać, że w treningu skoczka wzwyż przez pracę nad szybkoś
cią rozumiemy przede wszystkim kształtowanie szybkości reakcji mięś
niowej, co w pełni potwierdza stwierdzenie G. Korobkowa, że ,,... poza 
siłą wchodzi w grę technika skoku i wykonanie końcowych ruchów z ma
ksymalną szybkością...''.

Godne uwagi jest także zagadnienie współzależności wyniku skoku 
wzwyż z poszczególnymi cechami motorycznymi po wyłączeniu cech po
zostałych. Traktując nadal wyżej wyszczególnione testy jako sprawdzia
ny predyspozycji w zakresie podstawowych cech motorycznych, kbrela- 
cje cząstkowe przedstawiają się następująco:

zawodniczki studentki
r 1 2 + 0,672”* + 0,321*
r 1 2. 3 - 0,086 + 0,314*
r 1 2. 4 + 0,645*** + 0,304*
r 1 3 + 0,851*** + 0,073
r 1 3. 2 + 0,742'** - 0,009
r 1 3. 4 + 0,845*** + 0,059
r 1 4 + 0,250 + 0,135
r 1 4. 2 + 0,036 + 0,078
r 1 4. 3 - 0,137 + 0,128

(1. wynik, 2. skoczność, 3. siła, 4. szybkość)
W grupie wyczynowej charakterystyczne jest znaczenie siły w kształ

towaniu się rezultatów skoku wzwyż. Pomijając najwyższy wskaźnik ko
relacji tych dwu elementów (r = +0,851) dostrzegamy wprawdzie nie
istotne, ale ujemne korelacje wyniku z dwoma pozostałymi cechami po 
wyłączeniu testu siłowego. W grupie kontrolnej tylko skoczność koreluje 
istotnie z--wynikiem skoku wzwyż tak przy wyeliminowaniu parametru 
siły jak i szybkości. Obserwacje te nie potwierdzają wyników badań prze
prowadzonych przez A. Bezega na zawodnikach. Dotyczy to przede wszy
stkim rangowego uszeregowania cech ze względu na dominację w kształ
towaniu się wyników skoku wzwyż.
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zawodnicy
1. skoczność
2. szybkość
3. siła

zawodniczki
1. siła
2. skoczność
3. szybkość

studenci
1. skoczność
2. szybkość
3. siła

studentki
1. siła
2. szybkość
3. siła

Zbieżność kolejności cech dominujących w kształtowaniu się poziomu 
wyników skoku wzwyż tak u zawodników, jak i w obu grupach kontrol
nych, a zwłaszcza podrzędność siły u wyczynowców (Bezeg 1968), musi 
budzić wątpliwości.

Ewolucja techniki konkurencji skoku wzwyż, zapoczątkowana w ro
ku 1968 przez Amerykanina Richarda Fosbury'ego, w ciągu lat następ
nych znalazła wielu naśladowców. Ułożenie plecami do kierunku lotu, 
brak możliwości wizualnego kontrolowania ruchów nad poprzeczką po
przez grzbietowe usytuowanie skoczka oraz pozornie niebezpieczne lą
dowanie na plecy, a przy znaczniejszych wysokościach na łopatki, szyję 
i tył głowy, czyniło tę technikę pozornie trudną do opanowania, opartą 
na dużych zdolnościach sprawnościowych i koordynacyjnych. Praktyka 
sportowa bardzo szybko wykazała błędność tych przypuszczeń. Popraw
ne opanowanie techniczne skoku okazało się w praktyce proste, a dosko
nale zabezpieczone lądowisko wyeliminowało wszelkie psychologiczne 
aspekty obawy (przed bólem fizycznym) oraz możliwości kontuzji i ura
zów kręgosłupa. Łatwość technicznego opanowania skoku w powiązaniu 
z naturalnym odbiciem (nieoporowym) i zwiększeniem szybkości rozbie
gu spowodowało wytworzenie się nowej generacji wyczynowców skaczą
cych techniką Fosbury’ego, awansujących do światowej czołówki tej 
konkurencji. Specyfika naturalnego odbicia, a więc ograniczenie pracy 
nad kształtowaniem jego prawidłowego nawyku, odgrywającego istotną 
rolę w skoku wzwyż techniką przerzutową, oraz eliminowanie pracy si
łowej na maksymalnych obciążeniach celem wyegzekwowania odbicia 
oporowego spowodowały generalne zmajoryzowanie przez technikę Fos- 
bury'ego skoku wzwyż kobiet. Obserwuje się zjawisko, że zawodniczki, 
które rozpoczęły uprawianie tej konkurencji po roku 1968, wyłącznie po
sługują się tą techniką, a wiele innych — o dłuższym stażu zawodniczym, 
zmieniło technikę z przerzutowej na Fosbury’ego. Wśród zawodników 
zjawisko to przebiega mniej gwałtownie, ale także obserwuje się coraz 
szersze stosowanie tej techniki w miarę wkraczania na arenę nowej ge
neracji skoczków. Kolejnym aspektem przemawiającym za techniką Fos- 
bury'ego, obok łatwości technicznego opanowania i niewątpliwej atrak
cyjności, jest powszechne zjawisko szybkiego uzyskiwania dobrych re
zultatów za pomocą tej techniki. Wystarczy zaznaczyć, że nie należą do 
wyjątków przypadki, kiedy po 2—3 tygodniach treningu technicznego za
wodniczka uzyskiwała rezultat w granicach 145—150 cm, na który przy 
specjalizowaniu się w technice przerzutowej trzeba było pracować nie
kiedy przez okres 2—3 lat (Kania 1971).

Ponieważ problem stosowania techniki Fosbury'ego w skoku wzwyż 
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kobiet nie jest sprawą przypadku, lecz stał się zagadnieniem generalnym 
i powszechnym, jednym z głównych zadań niniejszej rozprawy było do
konanie analizy porównawczej w aspekcie morfologicznym i sprawnoś
ciowym zawodniczek w zależności od stosowanej techniki skoku.

Niejednorodną technicznie grupę wyczynową 50 zawodniczek podzie
lono na dwie podgrupy w oparciu o kryterium stosowanej techniki sko
ku. W podgrupie stosującej technikę przerzutową (zwaną skrótowo: PR) 
znalazło się osiemnaście zawodniczek, natomiast w podgrupie skaczącej 
techniką Fosbury'ego (zwaną skrótowo: FO) pozostałe trzydzieści dwie. 
Poziom sportowy podgrup w roku typowania ich do badań (1970) był po
ważnie zróżnicowany i wysokość skoku wzwyż średnio w podgrupie PR 
wynosiła — 159,67 cm, natomiast w podgrupie FO — 151,87. Trzeba jed
nak pamiętać, że rok ten był dopiero drugim sezonem stosowania techni
ki Fosbury'ego w świecie, a w Polsce praktycznie należy go traktować 
jako pierwszy. W roku następnym, a więc w sezonie przeprowadzania 
badań, poziom sportowy obu podgrup wykazał tendencję wzrostową. 
O ile jednak postęp podgrupy PR wyniósł 3,27 cm, o tyle podgrupy FO 
aż 7,13 cm, co spowodowało względne wyrównanie poziomów wyniko
wych podgrup. Postęp ten dawał asumpt do przypuszczeń, że w 1972 roku 
poziom w obu podgrupach wyrówna się, a w latach następnych technika 
Fosbury'ego przewyższy pod względem osiągniętych wyników technikę 
przerzutową. Opierając się na bezwzględnych wartościach przyrostu wy
nikowego oraz na średniej arytmetycznej wieku kalendarzowego, który 
dla podgrupy PR wynosi 20,82 lat (w pobliżu wieku optymalnych możli
wości zawodniczych), a dla podgrupy FO zaledwie 17,61 lat, należy w dal
szym ciągu całość badanego materiału traktować jako element sportowo 
rozwojowy. Różnica średniej arytmetycznej wieku kalendarzowego jest 
ściśle powiązana z różnicą w długości stażu treningowego, która wynosi 
około dwóch lat na korzyść podgrupy PR, i jest w pełni uzasadniona.

Okres występowania pierwszej menstruacji u zawodniczek obu pod
grup jest jednakowy. W podgrupie PR wynosi on bowiem 14,11 lat i jest 
średnio o około 0,5 roku wyższy aniżeli u „flopistek".

Pomiary antropometryczne obu podgrup wykazują minimalną tenden
cję wzrastających wartości na korzyść podgrupy PR. Różnice średnich 
arytmetycznych cech morfologicznych, poza wysokością ciała oraz dłu
gością tułowia i kończyn górnych, są z punktu widzenia testu Studenta na 
różnicę tych średnich nieistotne. Perspektywicznie jednak należy trakto
wać podgrupę FO jako wybitnie rozwojową, gdyż jest „młodsza" i część 
zawodniczek tej podgrupy jeszcze w pełni nie zakończyła rozwoju soma
tycznego. Charakterystyczna jest nieco korzystniejsza dla podgrupy FO 
proporcja długości kończyn dolnych w stosunku do wysokości ciała. Ob
serwacja ta wraz z dalszymi proporcjami dotyczącymi długości podudzi 
i uda w stosunku do długości kończyn dolnych oraz długości tułowia 
w stosunku do wysokości ciała określa typ konstytucjonalny osobników 
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najbardziej predysponowanych do stosowania poszczególnych technik 
skoku.. Obie podgrupy charakteryzuje wyrównany i wysoki wskaźnik 
smukłości przy wyższych nieco parametrach wysokości i ciężaru ciała 
osobników w podgrupie PR. Natomiast ,,flopistki" odznaczają się propor
cjonalnie dłuższymi kończynami dolnymi o zwiększonych parametrach 
długości uda i skróconym tułowiu. Nieco większa grubość tkanki tłusz
czowej oraz związana z tym wielkość obwodu uda kończyny odbijają
cej wydaje się wynikiem mniejszego w natężeniu i krótszego w czasie 
treningu prowadzonego w podgrupie FO.

Testy sprawnościowe wykazują pewne zróżnicowanie w obrębie obu 
podgrup wyczynowych. Poważne różnice średnich wielkości testów siło
wych, a szczególnie siły kończyn dolnych i mięśni brzucha, są z jednej 
strony wynikiem znaczenia, jakie ta cecha odgrywa w kształtowaniu się 
wyniku skoku wzwyż techniką przerzutową (eksperyment Kellera), z dru
giej natomiast — zbieżności siły z wiekiem kalendarzowym w aspekcie 
zakończonego rozwoju somatycznego osobników. Analogiczne zjawisko 
napotykano przy analizie grupy wyczynowej oraz kontrolnej, gdzie wyż
szy wiek kalendarzowy grupy nie zaawansowanej w praktyce zrekom
pensował poziom siły, uwarunkowany wykonywaną pracą nad jej kształ
towaniem, prowadzonej w obrębie ,,młodszej" wiekiem grupy zawodni
czek. Brak istotności różnic średnich arytmetycznych charakteryzuje tes
ty skocznościowe, przy czym wartości skoku dosiężnego z rozbiegu i tes
tu szybkości biegowej są na ogół wyrównane w obu podgrupach. Potwier
dza to praktyczne ułatwienie odbicia typowego dla techniki Fosbury'ego 
(Fidellus 1970, Kania 1971), które wraz ze zwiększoną prędkością na roz
biegu stanowi jedną z fundamentalnych przyczyn powszechnego stoso
wania tej techniki przez kobiety. Minimalne zróżnicowanie w obrębie 
testów sprawnościowych występujące w obu podgrupach traktować na
leży jako wynik dłuższego okresu pracy treningowej oraz bardziej zaa
wansowanego wieku kalendarzowego zawodniczek podgrupy PR.

Wynik skoku wzwyż i wiek kalendarzowy wykazują bardzo istotną 
współzależność (P = 0,001) w podgrupie PR. Można to wytłumaczyć tym, 
że w procesie treningowym zawodniczek skaczących tą techniką domi
nuje siła, a predyspozycje siłowe są powiązane z procesem całkowicie za
kończonego rozwoju somatycznego. W podgrupie FO istotność współza
leżności wyniku skoku wzwyż i wieku kalendarzowego nie występuje. 
Świadczy to o mniejszym aniżeli przy technice przerzutowej wpływie 
siły na kształtowanie się wyników w tej konkurencji. Współzależność 
stażu treningowego z wynikiem skoku wzwyż jest zróżnicowana, jakkol
wiek tak w jednej jak i drugiej podgrupie nie obserwujemy korelacji 
istotnych. Brak istotności w podgrupie PR oraz balansowanie na granicy 
istotności w podgrupie FO świadczy o tym, iż bez względu na posiadane 
predyspozycje postęp wyników w technice Fosbury'ego jest sukcesywny, 
ale jego wielkość jest uzależniona od poziomu sprawnościowego. W tech
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nice przerzutowej brak nawyku prawidłowego odbicia ogranicza możli
wości siłowe kończyn dolnych, jak również trudności związane z techni
cznym wyegzekwowaniem skoku powodują często zastój rozwoju wy
ników bez względu na wiek kalendarzowy i staż treningowy, Wiek wy
stępowania menarchy nie wykazuje tak w grupie zawodniczej jak i kon
trolnej istotnej współzależności z kształtowaniem się poziomu wyników 
sportowych w obu stosowanych technikach.

W podgrupie PR obserwujemy całkowity brak istotnych korelacji po
między wynikiem skoku wzwyż a parametrami długościowymi ciała. Nie
zwykle charakterystyczne jest balansowanie na granicy istotności zależ
ności tych dwóch cech w podgrupie FO. Potwierdza ona hipotezę o wpły
wie wysokości ciała na wynik, wysuwaną bardziej na podstawie obserwa
cji praktyki aniżeli w opracowaniach naukowych tego zagadnienia. Istot
ne korelacje wyniku skoku wzwyż z obwodami kończyn dolnych i cięża
rem ciała obserwujemy w obu podgrupach technicznych. Poważną współ
zależność ciężaru ciała z wynikiem dostrzegamy w podgrupie FO. Dzieje 
się tak na skutek minimalnego, ale wyraźnego zaniżania ciężaru ciała 
w stosunku do jego wysokości. Opierając się bowiem na klasycznym 

, , .. . ciężar X 100 .wskaźniku wzrostowo-wagowym —---------------- obserwuiemy w tei
wysokość

podgrupie niekorzystną proporcję tych parametrów, która jest wynikiem 
tak mniejszej ilości wykonywanej pracy nad kształtowaniem siły, jak 
i krótszego stażu treningowego oraz młodszego wieku kalendarzowego 
,,flopistek”. Nie wykazują istotnej zależności z wynikiem długość pod
udzia i uda w obu badanych podgrupach. Obserwacja o braku znaczenia 
tych parametrów dla kształtowania się wyników przeczy hipotezie wy
suniętej przez A. Bezega, że ,,... w technice przerzutowej właściwe wyko
rzystanie podudzia, a następnie całej nogi wymachowej decyduje w du
żym stopniu o wysokości skoku Zmniejszone predyspozycje siłowe 
kobiet (a w tym przypadku mięśni brzucha), łącznie z brakiem nawyku 
prawidłowego odbicia i aktywnego oporu (Kania 1971), powodują elimi
nowanie wymachu, co automatycznie zmniejsza wyraźnie jego znaczenie 
dla rezultatu w skoku wzwyż. Charakterystyka obwodu podudzia i uda 
obu kończyn dolnych potwierdza w pełni obserwacje H. Milicerowej 
o dysproporcjach tych wielkości w obrębie poszczególnych kończyn. 
W kończynie odbijającej bowiem mniejszemu obwodowi uda towarzy
szy większy obwód podudzia, natomiast w kończynie wymachowej od
wrotnie — dostrzegamy większy obwód uda przy zmniejszonym obwodzie 
podudzia. Obserwację tę uznajemy za prawidłowość, gdyż potwierdza 
się nie tylko w grupie wyczynowej, lecz także i u nie zaawansowanych.

Analiza prowadzona w obrębie obu grup wyczynowych, bez względu 
na rodzaj stosowanej techniki, wykazuje olbrzymią współzależność wy
niku skoku wzwyż ze sprawnością ogólną oraz specjalną. Najpoważniej
szą rolę w kształtowaniu wyniku odgrywa siła, szczególnie mięśni koń

12 Rocznik naukowy AWF XV 177



czyn dolnych, która w ramach obu technik posiada priorytetowe znacze
nie. Pozostałe testy siłowe sprawdzające siłę mięśni brzucha i grzbietu 
zajmują kolejne pozycje w tej hierarchii, wyprzedzając wszystkie testy 
skoczności. Ciekawym spostrzeżeniem jest idealnie wyrównana wielkość 
korelacji siły mięśni brzucha oraz grzbietu z wynikiem w podgrupie PR 
(r = +0,720) oraz przewaga siły mięśni grzbietu w technice Fosbury'ego. t 
Decyduje o tym faza lotu nad poprzeczką, w której poprzez energiczną 
pracę mięśni grzbietu i wygięcie tułowia wypycha skaczący biodra ku gó
rze (Kania 1971). Sprawdziany skoczności wykazują również bardzo istot
ną korelację z wynikiem skoku wzwyż w obu analizowanych podgru
pach. Dominującym testem w podgrupie FO jest skok dosiężny z rozbiegu, 
który stanowi wierne powielenie prawidłowego odbicia w tej technice 
i jest ćwiczeniem skoczności specjalnej, powszechnie stosowanym 
w praktyce treningowej. Podobnie i w podgrupie PR test ten osiąga pierw
szoplanowe znaczenie, ustępując jedynie pod tym względem trójskoko
wi, wykonywanemu na kończynie wymachowej. Podobnie jak w ocenie 
grupy kontrolnej, dostrzegamy tu podrzędność znaczenia w obu techni
kach wyskoku dosiężnego z miejsca obunóż (skok Sargenta), pomimo że 
wykazuje on istotną współzależność z wynikiem. Ustępuje on pod tym 
względem nie tylko trójskokowi wykonywanemu z kończyny wymacho
wej i wyskokowi dosiężnemu z rozbiegu, ale ponadto w podgrupie PR 
wyskokowi dosiężnemu z kończyny odbijającej. Test szybkości charakte
ryzuje się brakiem istotności korelacji z wynikiem skoku wzwyż, ale 
w podgrupie FO wartość jej jest zbliżona do istotności, gdyż szybkość 
biegowa ze względu na specyfikę rozbiegu i naturalność odbicia odgrywa 
tu poważniejszą rolę aniżeli w technice przerzutowej. Należy jednak 
stwierdzić, że pomimo iż w technice tej rozbieg jest znacznie szybszy ani
żeli w technice przerzutowej, nie uzyskuje on wartości czasowej szybkoś
ci maksymalnej ze względu na specyfikę rozbiegu po krzywiźnie, w któ
rym część szybkości jest modelowana poprzez konieczność pokonywania 
siły odśrodkowej.

Rozpatrując problem stosowania koncepcji naboru do skoku wzwyż 
na podstawie kryterium wysokości ciała należy przeanalizować korela
cję cząstkową, określającą współzależność wyniku i wysokości z wyłą
czeniem predyspozycji sprawnościowych, traktując jako test sprawdza
jący siłę — siłę mięśni kończyn dolnych, skoczność — skok dosiężny 
z rozbiegu oraz szybkość — bieg na 25 metrów. Korelacje cząstkowe ob
razuje poniższe zestawienie:

podgrupa PR podgrupa FO
2 + 0,201 + 0,324
2. 3 - 0,065 + 0,138
2. 4 + 0,038 + 0,066
2. 5 + 0,332 + 0,362*

(1. wynik, 2. wysokość ciała, 3. skoczność, 4. siła, 5. szybkość) 
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W obu podgrupach brak współzależności wyniku skoku wzwyż z wyso
kością ciała. Charakterystyczny jest natomiast współczynnik korelacji 
wyniku i wysokości ciała po wyłączeniu szybkości biegowej. Wykazu
je on istotność w podgrupie FO i balansuje na granicy istotności w pod
grupie PR, potwierdzając hipotezę o znaczeniu nie tyle szybkości biego
wej, co szybkości reakcji mięśniowej w trakcie wykonywania skoku 
(Diaczkow 1958, Bezeg 1963). W obu podgrupach po wyłączeniu tak 
skoczności jak i siły nie dostrzegamy istotnych korelacji wyniku z wy
sokością iciała, a w podgrupie PR cechy te po wyłączeniu skoczności 
korelują nawet ujemnie. Potwierdza to słuszność koncepcji naboru do 
tej konkurencji osobników o zwiększonej wysokości ciała oraz parame
trach długościowych i dokonywanie selekcji w oparciu o wybitne pre
dyspozycje siłowo-skocznościowe.

Niezmiernie ciekawa jest także charakterystyka współzależności wy
niku skoku wzwyż z poszczególnymi cechami motorycznymi po wyłącze
niu cech pozostałych.

podgrupa PR podgrupa FO
r 1 2 + 0,614** + 0,703”*
r 1 2. 3 - 0,184 + 0,305
r 1 2. 4 + 0,586” + 0,642*”
r 1 3 + 0,848*** + 0,846”*
r 1 3. 2 + 0,743*** + 0,699”*
r 1 3. 4 + 0,840**’ + 0,828*”
r 1 4 + 0,231 + 0,347
r 1 4. 2 - 0,056 + 0,228
r 1 4. 3 -- 0,112 + 0,036

(1 wynik, 2 skoczność, 3 siła, 4 szybkość)
W obu podgrupach zauważamy najwybitniejszą współzależność wy

niku w skoku wzwyż z siłą. Istotność tych korelacji tak z wyłączeniem 
skoczności jak i szybkości kształtuje się na poziomie 0,001. Współzależ
ność wyniku ze skocznością jest większa w podgrupie FO. Zaskakującym 
zjawiskiem jest natomiast ujemna choć nieistotna korelacja wyniku ze 
skocznością po wyłączeniu siły, zaobserwowana w podgrupie PR. Po
twierdza ona pierwszoplanowe niemal wyłączne znaczenie siły w kształ
towaniu się poziomu wynikowego w skoku wzwyż techniką przerzutową. 
W podgrupie FO skoczność z wyłączeniem siły balansuje na granicy istot
ności związku z wynikiem skoku wzwyż. Świadczy to o większym znacze
niu cechy skoczności dla techniki ,,flop" w porównaniu z techniką prze
rzutową.

Szybkość biegową w podgrupie PR charakteryzuje brak istotności 
związku z wynikiem skoku wzwyż tylko w powiązaniu z predyspozycjami 
siłowo-skocznościowymi, natomiast po ich wyeliminowaniu koreluje 
ujemnie. Nieco odmiennie kształtuje się ta kwestia w podgrupie FO. 
Szybkość biegowa w powiązaniu z siłą oraz skocznością balansuje na gra
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nicy istotności związku z wynikiem skoku wzwyż, potwierdzając w pełni 
znaczenie szybkości biegowej dla realizacji skoków techniką Fosbury'ego 
podczas gdy w technice przerzutowej nie odgrywa ona istotnej roli.

Na podstawie analizy korelacji całkowitych i cząstkowych wyniku 
skoku wzwyż z podstawowymi cechami motorycznymi można uszerego
wać cechy te rangowo w zależności od znaczenia dla kształtowania po
ziomu wynikowego w poszczególnych technikach skoku. Kolejność tych 
cech sprawnościowych jest jednakowa w obu podgrupach i przedstawia 
się następująco: 1. siła, 2. skoczność, 3. szybkość.

Kolejność ta pokrywa się z kolejnością cech dla całej grupy wyczy
nowej kobiet (patrz rozdz. III dyskusji) i jednocześnie zaprzecza konklu
zji pracy A. Bezega, wysuniętych na podstawie badań przeprowadzo
nych na zawodnikach, u których kolejność jest następująca: skoczność, 
szybkość, siła.

Pomimo takiej samej kolejności uszeregowania cech motorycznych 
zawodniczek w obu technikach, analiza wskazuje jednak na pewne zróż
nicowanie w ich obrębie pod kątem znaczenia dla kształtowania się wy
niku skoku wzwyż. O ile bowiem siła odgrywa poważniejszą rolę 
w procesie kształtowania się poziomu w technice przerzutowej aniżeli 
w technice Fosbury'ego, o tyle dwie pozostałe cechy: skoczność i szyb
kość (biegowa), mają istotniejsze związki z wynikiem w skoku wzwyż 
techniką ,,flop".

Coraz szersze stosowanie przez kobiety techniki R. Fosbury'ego w sko
ku wzwyż zmieniło nie tylko założenia treningowe w zakresie kształto
wania cech motorycznych, lecz także koncepcję naboru i selekcji osob
ników w aspekcie typu konstytucjonalnego.

Biorąc pod uwagę aspekty szkoleniowe i techniczne, zawodniczki sto
sujące technikę Fosbury’ego powinien cechować zwiększony parametr 
wysokości ciała i długości kończyn dolnych, przy minimalnie obniżonym 
ciężarze.

Poważnie różnią się między sobą fazy rozbiegu i odbicia w obu oma
wianych technikach. Rozbieg w technice Fosbury'ego jest dłuższy i zna
cznie szybszy, gdyż nie jest on uzależniony od możliwości siłowych mięś
ni kończyny odbijającej. Pewnym utrudnieniem jest wykonywanie koń
cowych kroków rozbiegu po krzywiżnie, co powoduje minimalną utratę 
szybkości na skutek trudności koordynacyjnych oraz konieczność poko
nywania siły odśrodkowej. Odbicie do tej techniki jest naturalne i nie- 
oporowe, wykonywane ze śródstopia z wykończeniem przez palce. Ponie
waż kobiety napotykają na poważne trudności w opanowaniu prawidło
wego nawyku odbicia oporowego oraz posiadają ograniczone możliwoś
ci siłowe w obrębie mięśni kończyny odbijającej, co nie pozwala na 
w pełni skuteczne oporowanie (atak podłoża piętą kończyny odbijającej), 
stąd łatwość wykonywania odbicia naturalnego stała się jedną z podsta
wowych przyczyn przyswajania sobie przez zawodniczki tej techniki. 
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Pewnym utrudnieniem odbicia jest odwiedzione na zewnątrz ustawienie 
stopy odbijającej, początkujące obrót ciała do tylnego (grzbietowego) 
ułożenia w stosunku do kierunku skoku. Naturalne odbicie do techniki 
Fosbury'ego wyeliminowało element efektywnego wymachu kończyny 
dolnej, odgrywające w technice przerzutowej pewną rolę oraz głęboki 
,,podsiad" wykonywany na kończynie wymachowej w przedostatnim kro
ku, angażujący duże predyspozycje siłowe mięśni tej kończyny. Pomimo 
tych minimalnych utrudnień występujących w fazach rozbiegu i odbiciu 
do techniki Fosbury'ego, są one znacznie łatwiejsze do wykonania aniże
li w technice przerzutowej (Fidelus 1970, Kania 1971). Równocześnie zna
cznie ułatwione jest połączenie obu faz w tej technice (Kania 1971). Lot 
nad poprzeczką, pomimo pozornego utrudnienia na skutek grzbietowego 
usytuowania ciała oraz niekontrolowanego wizualnie lądowania, okazuję 
się w praktyce znacznie łatwiejszy aniżeli analogiczna faza w technice 
przerzutowej. Potwierdza to możliwość technicznego opanowania lotu 
nad poprzeczką w przeciągu kilku lub najdalej kilkunastu tygodni (Kania 
1971). Wrodzone, zwiększone predyspozycje kobiet w zakresie gibkości 
(Kłosowska 1964) oraz mniejsze aniżeli w technice przerzutowej angażo
wanie szybkości reakcji mięśniowej powoduje, że technika Fosbury'ego 
jest pod względem technicznym dla zawodniczek łatwiejsza do opanowa
nia. Kształtowanie podstawowych cech motorycznych stanowi kolejny 
argument przemawiający za stosowaniem przez kobiety techniki ,,flop". 
Rezygnacja z pracy na maksymalnych obciążeniach w procesie treningo
wym i położenie szczególnego akcentu na kształtowaniu skoczności 
i szybkości, a więc cech dostępniejszych dla kobiet, stało się podstawową 
przyczyną zmajoryzowania konkurencji przez tę technikę.

Reasumując zatem, autorzy zajmujący się naukowymi opracowaniami 
treningu i techniką R. Fosbury'ego wyrażają zróżnicowane sądy co do jej 
skuteczności. Rozważania teoretyków są na ogół ostrożne w wydawaniu 
generalnych sądów. Analizy biomechaniczne dokonane przez K. Fidelu- 
sa 1970, a następnie przez Dalidowskiego 1970, sugerują większą skutecz
ność techniki przerzutowej. Słabym momentem tych analiz są porównania 
jednostkowe, dokonane na sztandarowych przedstawicielach obu technik 
Brumela i Fosbury'ego. Te indywidualne oceny skuteczności oparte na 
wysokości ciała badanych oraz umiejscowieniu środka ciężkości w fazie 
odbicia rzeczywiście przemawiają na korzyść Brumela, ale generalizowa
nie tych wniosków i rozciąganie ich na całą grupę wyczynową stosującą 
technikę przerzutową, wydaje się błędne. Do podobnych wniosków do
szedł także twórca radzieckiej szkoły techniki przerzutowej Diaczkow 
1970, którego argumentacja większej skuteczności techniki przerzutowej 
jest poparta obserwacjami z treningowego warsztatu. Niektórzy teorety
cy sportu sugerują, że fazy odbicia i rozbiegu w technice Fosbury'ego są 
skuteczniejsze aniżeli w technice przerzutowej (Fidelus 1970, Dalidow- 
ski 1970). Bardziej radykalną opinię na temat nowej techniki wydają
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V

Kerssenbrock 1970 i Kania 1971 przypisując technice R. Fosbury'ego 
większą skuteczność od techniki przerzutowej. Wyniki niniejszej pracy, 
jak i obserwacja praktyki sportowej pozwalają na sformułowanie koń
cowego wniosku, że technika ,,flop" — zwłaszcza dla kobiet — zapewnia 
lepszy skutek aniżeli technika przerzutowa.

IV. WYNIKI

W wyniku przeprowadzonych badań dotyczących rozwoju somatycz
nego i sprawności fizycznej zawodniczek skaczących wzwyż i studentek, 
traktowanych jako grupa porównawcza, należy sformułować następujące 
wnioski:

1. Zawodniczki cechują: wysoki wzrost o średniej 169,54 cm, smukła 
budowa ciała i mała podściółka tłuszczowa. Wśród parametrów długoś
ciowych u zawodniczek dominuje obok wysokości ciała również długość 
kończyn dolnych i górnych, długość podudzia oraz długość tułowia. Cha
rakterystyczny jest natomiast większy obwód uda obu kończyn dolnych, 
zaobserwowany u studentek. Zjawisko to jednak jest wynikiem większe
go otłuszczenia ciała grupy kontrolnej, która pomimo poważnej różnicy 
w wysokości ciała (7,24 cm) charakteryzuje się wyrównanymi wartościa
mi ciężaru ciała (różnica około 0,6 kg w stosunku do grupy wyczynowej).

2. W znacznie poważniejszym stopniu aniżeli cechy morfologiczne 
różnią obie badane grupy elementy sprawności fizycznej. Dotyczy to 
szczególnie wszystkich testów skocznościowych, dla których miarą jest 
wysokość a nie odległość (dosiężne) oraz szybkość biegowa. Charaktery
styczne jest niewielkie zróżnicowanie w zakresie testów siłowych, które 
tłumaczyć należy ,,starszym" wiekiem kalendarzowym, a co się z tym 
wiąże, zakończonym rozwojem somatycznym studentek badanych w ra
mach grupy kontrolnej.

3. Wielkość rezultatu skoku wzwyż jest w nieznaczny tylko sposób 
uzależniona od długości stażu treningowego, przy czym decyduje o tym 
dobór właściwych środków treningowych, warunkujących sukcesywną 
progresję wyników.

4. Współzależność wyniku skoku wzwyż z cechami somatycznymi 
i sprawnością fizyczną jest różna w obu badanych grupach:

a) w grupie zawodniczek występuje istotna zależność wyniku skoku 
wzwyż z ciężarem ciała, obwodami uda oraz podudzia obu kończyn dol
nych oraz wysokością ciała i długością tułowia, w grupie kontrolnej istot
nie z wynikiem korelują parametry długościowe, natomiast ciężar ciała 
i obwody uda oraz podudzia obu kończyn dolnych nie wykazują takich 
związków,

b) u zawodniczek obserwuje się wybitne powiązanie poziomu wyniku 
skoku wzwyż z testami sprawnościowymi (w ośmiu przypadkach na dzie
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sięć istotność korelacji kształtuje się na poziomie 0,001), u studentek na
tomiast zależność wyniku skoku wzwyż ze sprawnością fizyczną jest mi
nimalna i dostrzega się ją tylko w zakresie testów skocznościowych (sko
ki dosiężne i trójskoki).

5. W związku z wykształceniem się po 1968 roku nowej generacji 
skoczków, stosujących technikę R. Fosbury'ego, w wyniku analiz pod
grup wyczynowych uszeregowanych ze względu na stosowaną technikę 
skoku zaobserwowano następujące zjawiska:

a) obie podgrupy reprezentują zbliżone warunki fizyczne w aspekcie 
cech morfologicznych, przy czym minimalnie istotną różnicę (na poziomie 
0,05) na korzyść podgrupy skaczącej techniką przerzutową obserwuje się 
w wysokości ciała oraz długości tułowia i kończyn górnych, co jest uwa
runkowane takim a nie innym doborem osobników do grupy badanych,

b) obie podgrupy w zakresie sprawności fizycznej różnią się jedynie 
predyspozycjami siłowymi, które uwarunkowane są rezygnacją w tre
ningu ,,flopistek" ze stosowania ćwiczeń siłowych na maksymalnych ob
ciążeniach na rzecz ćwiczeń dynamicznych, nieodzownych dla wyegze
kwowania naturalnego, nieoporowego odbicia typowego w technice Fos- 
bury'ego,

c) w obu podgrupach współzależność wyniku skoku wzwyż występuje 
tylko z ciężarem ciała i obwodami uda oraz podudzia obu kończyn dol
nych, przy czym w podgrupie skaczącej techniką Fosbury'ego zauważa 
się balansowanie na granicy istotności zależności wyniku skoku wzwyż 
z parametrami długościowymi, co przesądza o zmianach w typie konstytu
cjonalnym zawodniczek, stosujących poszczególne techniki skoku,

d) w obu podgrupach obserwuje się wysoką współzależność wyniku 
skoku wzwyż ze sprawnością fizyczną, przy czym najistotniej korelują 
tak u ,,flopistek" jak i zawodniczek skaczących techniką przerzutową tes
ty sprawdzające predyspozycje siłowe. Testy skocznościowe wykazują 
poważniejszą zależność z wynikiem skoku wzwyż w podgrupie stosującej 
technikę Fosbury'ego. Szybkość biegowa, pomimo braku istotności z wy
nikiem skoku wzwyż,, balansuje jednak na jej granicy w podgrupie ,,flo- 
pistek", co świadczy o pewnym znaczeniu tej szybkości dla realizacji sko
ku tą techniką.

6. Wyniki badań świadczą o identycznej kolejności dominacji pod
stawowych cech motorycznych dla zawodniczek obu podgrup. Cechą 
priorytetową jest siła, a następnie skoczność, natomiast znaczenie szyb
kości biegowej jest dla techniki Fosbury'ego mniejsze i zupełnie nieistot
ne dla techniki przerzutowej.

7. Wyniki przeprowadzonych analiz między podgrupami uszeregowa
nymi ze względu na stosowaną technikę skoku w powiązaniu z aktualnym 
układem sił w tej konkurencji w Polsce i na świecie skłaniają do wysu
nięcia hipotezy, że technika Fosbury'ego dla kobiet jest łatwiejsza do opa
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nowania, mniej skomplikowana w treningu i tym samym w efekcie przy
nosząca lepsze wyniki aniżeli technika przerzutowa.

W konkluzji należy dodać, że bardziej skonkretyzowane wnioski mo
gą być w przyszłości formułowane na podstawie badań przeprowadzo
nych na znacznie obszerniejszym liczbowo materiale reprezentującym 
względnie wysoki wyrównany poziom sportowy w omawianej konku
rencji.
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3aBHCHMOCTb pesyjibTaTa b npbiMKe b bmcoty >KeHiu,HH ot Bbi6paHHbix nepT TejiocjioareHMa 

u nx 3HaqeHne ajih OTSopa u cneuiiajmcTimecKOH TpeHHpOBKH b acneKTe hoboh tcxhhkh 
PHMapna <Poc6epH

PE3IOME

HpKoe pa3BHTne BbicoKOKBajiH<])HiiHpoBaHHoro cnopTa, HaójiiOAąeMoe b noc/iejiiiHe roabi 
— 3TO pe3yjIbTaT He TOJlbKO yCOBepmeHCTBOBaHHbIX MeTOAOB TpeHHpOBKH, HO TOlKe pe3yjIbTaT 
ycnexoB MejymHHH, 4>H3HOJiornH u TeopHH cnopTa. BceMHpHbie cnopTHBHbie MeponpHHTHH, 
kuk OjiHMnHHCKHe iirpbi h HeMimoHaT Miipa, HaxoAHTCH b Kpyry 3anHTepecoBaHHOCTH rocy- 
AapCTBeHHOH aAMHHHCTpamiH MHOrHX CTpaH. OjiHMnHHCKHe MeaajIH H HOBbie peKOpflM 3T0 
He TOJibKo pe3yjibTaT hobutopckoh mhcjih h acjicpeKT B3aHMonoMom,H yneHbix h TpeHepoB, 
ho TaKJKe AeMOHCTpauHH AHHaMHHHOH opraHH3aiiHH. B TaKoft CHTyaiiHH cnopT nepemeji H3 
ccjiepM pa3BjieqeHHH b ccjiepy oómecTBeHHO-nojiHTHiecKOH AenTeiibHOCTH. CnopTHBHbie pe- 
3yJIbTaTbI 33BHCSIT CerOflHH OT ycneXOB B 06jiaCTH TeopHH CnopTHBHOH TpeHHpOBKH, ee Tex- 
HHHeCKHX CpeflCTB, CnopTHBHOH 6a3H, CneH,HaJIHCTHHeCKHX COOpyiKeHHH H HHBeHTapH.

V>Ke HeCKOJIbKO JieT HaÓJHOAaeTCH npouecc HHTeHCH(])HKailHH ’ TpeHHpOBKH, K3K no 
oOieMy Harpy3KH, thk h no 4>opMaM h MeToaaM. I4HTeHCH(])HKaiiHH 3Ta, CBH3aHa c 3B0- 
jnoHHefi nponecca oóyneHHH, npHBejia k fioJibinoMy nporpeccy cnopTHBHHX pe3yjibTaTOB 
c OAHOBpeMeHHbiM coxpaHeHHeM cpoKa oóyneHHH, TpeóyeMoro jijih toto, htoObi aoóhtbch 
caMbix bhcokhx pe3yjibTaTOB. Oto CBHueTejibCTByeT o tom, hto OTÓop mojioacsch hbjihctch 
BajKHoń npoÓJieMOH. UMeHHo nosTOMy, Bce HCCJieAOBaTejibCKHe paóoTbi npoBOAHMbie b stok 
oójiacTH, cBH3aHHbie c noHCKaMH ycnenmbix opraHH3anHOHHbix pemeHHH, hmciot ocHOBHoe 
3HaneHHe ajih cneunajincTOB. Jlnnib HHTeHCHBHaa h coBpeMeHHaa TpeHHpoBOHHan pafioTa 
C BblCOKOKBajIHtjjHHHpOBaHHblMH CHOpTCMeHaMH, HMeKHHHMH He3aypaflHbie MopcJjoJiorHnecKHe 
h 4>H3HHecKHe npeanojioiKeHHH, rapaHTHpyeT cnopTHBHyio pe3yjibTaTHBHOCTb Ha cumom bm- 
COKOM MHpOBOM ypOBHe.
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B cbh3h c BbiineHa3BaHHbiM, HacTomuan paóoTa ormpaHCb Ha MopcjjojiormecKHii u 4>h- 
3HHeCKHH aHajIH3 BbICOKOKBaJIH(|>HU,HpOBaHHbIX CIIOpTCMeHOK H HX pe3epBOB B npbDKKC 
b BbicoTy, CTaBHT ceóe CMejibie njiaHbi, a HMeHHO xaK OTBeraTb Ha cjieAyiomne Bonpo.cbi:

1) Kawie MopcfKwiormecKne uepTbi u 4>H3HuecKne npeupacnojiojKeHHii Hanóojiee cyme- 
CTBeHHbl B 3TOH AHCIIHnjIHHe?

2) KUK (JjOpMHpyeTCH Bonpoc 34>4>eKTHBHOCTH pa3HMX BHAOB TCXHHKH npi!MeHHeMbIX 
B npbITKKe B BblCOTy JKeHLIIHH?

Z[jia nojiHoro Bocnojib30BaHHH pe3yjibTaTOB nccjieAOBSHHH n BMTeKaioiiiHx H3 hhx 
HTOrOB SblJIO CAejiaHO CpaBHeHHe C nOAOfiHblMH HCCJieAOBaHHHMH npOBOAHBIHHMHCH C My>K- 
HHHaMH.

OóoómaH — paóoT3 KacaeTca:
— Mop<J)ojiorHHecKoro h <j)H3MecKoro aHajuwa cnopTCMeHOK (Beaymeft rpynnbi u pe3epB0B) 

h KOHTpoAbHoii rpynnbi (He BeaymeH),
— paCCyjKfleHHH OTHOCHmHXCH K 3$>(|)eKTHBH0CTlI TeXHHKH P. <I>oc6epn,
— npoóbi OMepeAHoro yjioweHHH Mopt|>o;iorHuecKHx nepT u ochobhhx «BHr3TejibHbix b acneK- 

Te OTÓOpa MOJlOAeSCH A-™ Ha3BaHHOH AHCIIHIIJIHHbl B 33BHCHM0CTH OT npHMeHHeMOH 
TeXHHKH B npbIJKKe,

— CpaBHeHHe CO6CTBeHHbIX pe3yjIbTaTOB C pe3yjIbTaTaMH HCCJieAOBaHHH KOTOpbie fjbIJIH 
npoBeAeHbi co cnopTCMeHaMH h CTyneHTaMH A. Be3eroM (1968).

Dependence oi women's high jump scores on selected build- and generał fitness 
characteristics and their significance in training and selection — considered 

from the point of view of the new R. Fosbury techniąue

SUMMARY

The rapid development of sports for record breaking nowadays observed is no 
doubt the result both of the improvement and intensification óf training, and of the 
latest achievements in the field of medicine, physiology and the theory of sport. World 
championships and the Olympic Games taking place at regular interval have attracted 
the attention of state authorities in many countries. Olympic medals and scores, and 
new records are not only the effect of new tendencies in instruction, based on colla- 
boration of scientists and trainers. They are also evidence of a nation's effective 
organization and its biological strength. The role of sports has changed and they are 
now not merely a passtime but a generally recognized social and political activity. 
These changes have not only aroused the interest of official circles but also increased 
allocations quite significant in state budget. They involved many branches of sciences 
and industry. Better results in sport have become dependent on science as far as the 
theory of training and its technical aids — such as a proper base, facilities and special 
eąuipment — are concerned. |

The process of intensification of training has been observed for many years. 
Together with the evolution of the processes of instruction it has lead to greatly 
improved scores, without increasing the length of training period needed to reach 
the highest world standard.

Proper selection of young people for sports has become most important., Research 
work, connected with seeking most effective methods of organization has become 
essential for training specialists. Only the intensive and most up-to-date training of 
properly selected young people with exceptional morphology and generał fitness can 
lead to the highest world standard.

The aim of this paper, based on morphology and generał fitness anhlysis of the 
leading/emale jumpers in Poland, is to answer the following guestions:
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1. what morphologic characteristics and what generał fitness predispositions are 
most significant in this kind of sport?

2. how effective are the techniąues actually applied in the women's high jump? 
In order to make fullest use of the results obtained in this investigation they

are compared with those of similar studies on males.
To recapitulate — this paper deals with morphology and generał fitness analysis 

of a group of leading female competitors and of a control (not record-seeking) group 
of female jumpers,
— presents a discussion on the problem of the effectiveness of R. Fosbury techniąue,
— is an attempt to arrange in order of importance the morphologic and motor cha
racteristics to be considered in selecting young people according to the techniąue 
at present applied in jumping,
— compares the author's conclusions with those of A. Bezeg in his study on compe
titors and students (1968).
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Pozycja ucznia sportowca w zespole klasowym

The standing of pupils going in for sport

Szkoła jest instytucją wychowawczą, którą powołało do życia społe
czeństwo, aby przekazać jej jedno z najważniejszych zadań rodziny — 
przygotowanie młodego pokolenia do życia. Rola szkoły w życiu społecz
nym wzrasta wraz z postępem cywilizacyjnym, któremu towarzyszą coraz 
dalej idący podział ról społecznych i zmniejszanie się zakresu działalnoś
ci rodziny wraz ze zmianami jej funkcji.

W Polsce szkoła ma wysoką rangę. Spełniane przez nią zadania są ro
zumiane i doceniane przez czynniki rządzące i przez ogół społeczeństwa. 
Obecnie stała się jednak przedmiotem krytyki, gdyż pedagodzy dostrzeg
li w jej pracy poważną wadę. Jest nią przedkładanie zadań dydaktycz
nych, czyli przekazywania wiedzy i umiejętności, nad kształtowanie po
stawy społeczno-moralnej uczniów, a więc zaniedbywanie pracy wycho
wawczej. Dążeniem polityki oświatowej jest uczynienie naszej szkoły wy
chowującą, a więc szkołą, w której zadania wychowawcze będą traktowa
ne na równi z zadaniami dydaktycznymi1.

1 Konkretną próbę podjął w tym zakresie H. Muszyński opracowując założenia teo
retyczne i kierując przebiegiem eksperymentu realizowanego w dziewięciu szkołach 
Poznania i Wielkopolski, którego celem było wypracowanie systemu wychowawczego 
nowoczesnej szkoły socjalistycznej. Założenia teoretyczne tego eksperymentu, realiza
cję proponowanego systemu wychowawczego oraz wyniki wstępnych badań nad efek
tywnością wprowadzanego systemu wychowawczego przedstawił H. Muszyński 
w pracy pt. System wychowawczy szkoły podstawowej. Wydawnictwo Poznańskie, 1970. 
Należy tu odnotować fakt, iż poddany eksperymentom przez H. Muszyńskiego w latach 
1969—1970 system wychowawczy jest obecnie wprowadzany do praktyki szkolnej.
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Szkoła ma przygotować młode pokolenie do życia w społeczeństwie. 
Przygotowanie to zatem musi mieć charakter wszechstronny. Pomijanie 
czy pomniejszanie zadań wychowawczych w szkole czyni przysposobie
nie młodych ludzi do życia społecznego niepełnym. Dzisiejsze życie spo
łeczne cechuje współdziałanie i współpraca ludzi, co wymaga od wcho
dzących w jego nurt umiejętnego przystosowania się do tych warunków. 
Zatem dopiero właściwa realizacja zadań dydaktycznych i wychowaw
czych w szkole może stać się gwarancją pełnego przygotowania dzieci 
i młodzieży do czekających ich zadań i ról społecznych.

Przewaga zadań dydaktycznych nad zadaniami wychowawczymi reali
zowanymi w szkole ma swoje uzasadnienie w historii rozwoju szkoły 
i myśli o wychowaniu. Teoria nauczania i uczenia się — dydaktyka — 
jest dobrze opracowaną częścią pedagogiki w dotychczasowym rozwoju 
szkoły. Stąd i realizacja tych zadań jest łatwiejsza, gdyż lepiej się do te
go przygotowuje przyszłych nauczycieli. Teoria wychowania jest słabiej 
rozwinięta, tu posiadamy mniejsze doświadczenie, co powoduje pomija
nie lub pomniejszanie zadań wychowawczych szkoły przez wielu nauczy
cieli.

Pedagogika dąży do budowania swoich wniosków w oparciu o wyni
ki badań naukowych. Współczesna pedagogika operuje tylko naukowo 
uzasadnionymi pojęciami, co więcej, zachęca praktyków do doskonale
nia swojej pracy również w oparciu o naukowe jej poznawanie, wprowa
dzając przyszłych nauczycieli w metodologię badań stosowanych w po
znawaniu zjawisk wychowawczych.

Badania naukowe stanowią podstawę postępu pedagogicznego, a ten 
jest źródłem wskazań dla praktyki, która może i powinna być realizowa
na z coraz lepszymi efektami dydaktyczno-wychowawczymi, których 
oczekuje społeczeństwo.

W niniejszej pracy zamierza się przedstawić próbę naukowego po
znania zjawisk pedagogicznych, z którymi ma do czynienia nauczyciel, 
przede wszystkim wychowawca klasy, a których poznanie pozwoli mu 
bardziej skutecznie, bo w oparciu o znajomość realiów, oddziaływać na 
zespół klasowy.

Działanie nauczyciela oparte na intuicyjnym odczuciu atmosfery pa
nującej w klasie, poparte pobieżną obserwacją, nie zawsze odnosi zamie
rzony skutek. Poznanie atmosfery panującej wśród uczniów danej klasy, 
dotarcie do przyczyn takiego stanu rzeczy dają podstawę do skutecznego 
działania.

Niniejsza praca jest próbą poznania nieformalnej struktury2 klasy 
szkolnej i pokazania tym samym korzyści, jakie wypływają z przeprowa

2 Nieformalna struktura społeczna to układ małych ugrupowań tworzących się 
w obrębie grup społecznych spontanicznie w wyniku uczuciowego przyciągania, sym
patii oraz układ pozycji zajmowanych w grupie przez poszczególnych jej członków — 
wg A. Molaka: Socjometria na usługach sportu, Sport Wyczynowy, 1967, nr 7 i 9.
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dzonych badań przez praktyków pedagogów. Szczególnie zaś zamierza 
się pokazać pozycję uczniów sportowców w zespole klasowym, czyli ich 
popularność wśród kolegów oraz wskazać czynniki ją determinujące.

Miejsce zagadnienia w literaturze

Badania nad problematyką wychowawczą klasy szkolnej mają okreś
lone miejsce w literaturze pedagogicznej. Problematyką tą zajmowali 
i zajmują się m.in.: B. Dokurno [5], M. Łobocki [9], A. Molak [10], M. Pil- 
kiewicz [16, 17], R. Więckowski [25, 26], Z. Zaborowski [1, 31] i inni.

Badania tego typu zapoczątkował w Polsce L. Jaxa Bykowski [8], ale 
gruntowne podstawy metodologiczne badaniom nad problematyką wy
chowawczą klasy szkolnej dał B. Nawroczyński w roku 1923 publikując 
monografię pt. ,,Uczeń i klasa''3 [14], B. Nawroczyński jako pierwszy 
wśród badaczy tej problematyki stanął na stanowisku, że klasę szkolną 
należy traktować jako grupę społeczną, która jest miejscem zorganizo
wanego działania wychowawczego i którą należy badać tak, jak bada się 
grupę społeczną. Takie stanowisko metodologiczne prezentują współcześ
ni badacze tej problematyki.

3 DrUgie wydanie, zmienione i poszerzone w stosunku do pierwszego ukazało się 
w roku 1931 [14].

4 Szczegółowe wskazówki dla podejmujących próby w tym zakresie nauczycieli 
praktyków przedstawił M. Łobocki w pracy — Metody badań pedagogicznych klasy 
szkolnej, Lublin 1973, Uniwersytet Marii Curie-Skłodowskiej.

Konkretny wyraz dał temu A. Molak w pracy ,,W sprawie metodologii 
badań nad klasą szkolną jako grupą społeczną" [10]. Klasa szkolna jest 
— zdaniem A. Molaka — specyficzną grupą społeczną, która wywiera 
różnoraki wpływ na jej członków — uczniów. To właśnie decyduje, że 
jest ona wdzięcznym terenem badań dla pedagogów teoretyków, jak 
również i dla praktyków4. Na szczególną uwagę badaczy, zdaniem auto
ra, zasługuje funkcja wychowawcza klasy szkolnej. Klasa jest miejscem 
kształtowania się postawy ucznia (zgodnie z opinią B. Nawroczyńskiego 
[14]), jego stosunku do innych ludzi i do siebie samego. Chcąc właściwie 
oddziaływać wychowawczo trzeba znać strukturę klasy nie tylko tę for
malną, ale i nieformalną, gdyż tą drogą grupa wywiera większy wpływ 
na jednostkę niż za pomocą struktury formalnej. Dobry wychowawca wi
nien znać klasę od jej ,,wnętrza", a to jest możliwe w drodze badania nie
formalnej struktury klasy.

Taką samą postawę metodologiczną prezentuje Z. Zaborowski. W pra
cy ,,Grupa społeczna i jej aspekty wychowawcze" [30] podaje i charakte
ryzuje typy grup społecznych. Autor omawia klasę szkolną jako grupę 
społeczną i podkreśla oddziaływanie tejże na postawę jej członków — 
poszczególnych uczniów.
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Wskazówki o charakterze metodologicznym, chociaż nieco ubogie 
w rzetelną wiedzę o socjometrii, przekazuje czytelnikowi, którego traktu
je jako przyszłego badacza tej problematyki, B. Dokurno w artykule ,,So- 
cjogram pomocą w pracy nauczyciela" [5]. Autorka podkreśliła wartość 
badań socjometrycznych w pracy wychowawcy klasowego, zwłaszcza 
tego, który wchodząc do nowo tworzonej klasy nie zna jej, a zamierza 
właściwie kierować grupą uczniów, aby ta była miejscem kształtowania 
pożądanych postaw młodzieży. B. Dokurno zaleca stosowanie badań ciąg
łych, co wskazuje, iż dostrzega, jako wytrawny praktyk, przeobrażenia 
dokonujące się w nowo utworzonej klasie, np. w klasie nowo oddanej 
szkoły osiedlowej. Podkreśla się tu, że postawa nauczyciela jest tym czyn
nikiem, od którego zaczyna się zmieniać postawa klasy wobec uczniów 
marginesowych. Życzliwość nauczyciela w stosunku do takiego ucznia 
zmienia jego postawę i współkolegów wobec niego, co w efekcie powo
duje zwiększenie jego popularności w klasie.

A. Rudzińska [19] podnosi ten sam moment, tj. dynamikę struktury ma
łych grup. Autorka wskazuje na zmiany dokonujące się w strukturze nie
formalnej grupy. Pozycja5 dziecka w klasie — jej zdaniem — zależy od 
różnych czynników, m.in. od uzyskiwanych wyników w nauce. Pozycja 
ucznia w klasie ma duże znaczenie, gdyż z jej wzrostem idzie w parze 
uznanie dla tej osoby i wielkość sieci komunikatywnej (z uczniami o wyż
szej pozycji więcej osób chce utrzymać kontakt i odwrotnie).

5 Przez „pozycję" rozumiemy zróżnicowane miejsce w hierarchii, ustalone na pod
stawie kontroli, autorytetu lub relatywnego znaczenia jednostki w określonej działal
ności i decyzji grupy — według M. Scherifa, cyt. za Z. Zaborowskim [31].

Podobnego zdania są M. Czerkawska i Z. Zaborowski, którzy badali 
problem wyrównania postaw emocjonalnych u uczniów popularnych i od
rzuconych [2]. Piszą oni, że uczeń popularny odrzuca niepopularnego, ale 
ten dąży (wybiera w testowaniu socjometrycznym) do kontaktu z kolegą, 
który cieszy się dużym uznaniem. Kontakt taki jest nagrodą dla ucznia 
niepopularnego, więc do niego dąży. Uczniowie popularni dążą w swoich 
kontaktach do popularnych, a pomijają niepopularnych. Wychowawca 
winien wyciągnąć z tego odpowiednie wnioski.

B. Bazy lak i Z. Zaborowski badając strukturę klasy szkolnej [1] stwier
dzili, że im większa zwartość panuje w klasie, tym częściej i łatwiej znaj
dują uczniowie wspólną miarę dla różnych zjawisk niż wtedy, gdy w kla
sie jest wiele osób skłóconych, a więc, gdy klasa jest zdezintegrowana. 
Autorzy utrzymują, iż kształtowanie opinii klasy wymaga liczenia się 
z postawami dzieci, które należy znać. Nieuwzględnianie tego może pro
wadzić do przeciwnych rezultatów niż planowane.

Z. Zaborowski zaznaczał, że istnieje zależność między sposobami za
chowania a pozycją i popularnością w grupie [32], W każdej grupie pre

192



feruje się pewne wzory osobowe i normy postępowania. Przestrzeganie 
ich przynosi uznanie jednostce w opinii grupy i przeciwnie.

M. Winiarski badał czynniki warunkujące pozycję ucznia w zespole 
klasowym [27], Z jego badań wynika, iż należy tu zaliczyć: wyniki w nau
ce, pozycję zawodową rodziców i aktywność pozalekcyjną i pozaszkolną. 
Stwierdził on, że postępy w nauce, wysoka pozycja zawodowa rodziców 
i wysoka aktywność pozalekcyjna i pozaszkolna zapewniają uczniowi 
wysoką pozycję w grupie rówieśników.

M. Pilkiewicz [16] wyraził pogląd, że postępy w nauce, jako czynnik 
wyznaczający pozycję ucznia w zespole klasowym, działają różnie w za
leżności od wieku uczniów. I tak np. wśród uczniów o dobrych wynikach 
w nauce przeważają popularni nad niepopularnymi, a niepopularni prze
ważają nad popularnymi wśród uczniów o słabych postępach w nauce. 
W starszych klasach występuje zmniejszenie się przewagi popularnych 
nad niepopularnymi uczniami przy dobrych postępach w nauce.

W aspekcie dydaktyczno-wychowawczym rozpatrywali strukturę kla
sy szkolnej J. Furman i R. Więckowski.

J. Furman [7] badała wpływ różnych form pracy grupowej na struktu
rę społeczną klasy. Autorka wykazała, że praca grupowa ,,różnym fron
tem” daje lepsze wyniki — stwarza w klasie lepsze warunki do społecz
nego rozwoju ucznia niż praca grupowa ,,równym frontem". W tych kla
sach, w których eksperymentalnie wprowadzono pracę grupową zaobser
wowano: wzrost stosunków pozytywnych między uczniami, wzrost spoi
stości klasy, wzrost społecznych pozycji ucznia. Są to zmiany pozytyw
ne w strukturze klasy, które nie wystąpiły w klasach pracujących zbio
rowo i jednolicie.

R. Więckowski zajmował się wpływem indywidualizacji w nauczaniu 
na strukturę społeczną klasy [26], W wyniku eksperymentu autor stwier
dził, że nauczanie indywidualizujące pozwalało podnieść pozycje uczniów 
słabszych. Testowanie socjometryczne przeprowadzone drugi raz (pierw
szy na początki roku, a drugi pod jego koniec) wykazało wzrost stopnia 
integracji w klasie eksperymentalnej (przez podwyższenie pozycji 
uczniów słabych w nauce) w porównaniu z klasami kontrolnymi, w któ
rych tylko w niewielkim stopniu czyniono zadość postulatowi indywidua
lizacji w nauczaniu.

M. Łobocki uważa, że klasa szkolna posiada strukturę grupową [9]. 
O jakości struktury grupowej decydują m.in. postępy w nauce, zdolności 
uczniów i pełnione funkcje w organizacji klasy. Struktura grupowa klasy 
szkolnej odzwierciedla drogi komunikowania się uczniów. Z lepszymi, 
bardziej popularnymi chętniej kontaktują się inni dobrzy i słabsi w nau
ce koledzy. Ze słabszymi uczniami niechętnie kontaktują się lepsi ich ko
ledzy. Komunikowanie się uczniów sprzyja wyrównaniu ich pozycji w nie
formalnej strukturze klasy. Według autora, wzorem klasy jest taka, 
w której struktura nieformalna pokrywa się z formalną. Zadanie nauczy- 
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cielą sprowadza się do tego, aby odpowiednio organizować pracę uczniów, 
która zapewniałaby im najwięcej kontaktów, a to sprzyja wyrównaniu 
pozycji uczniów mniej popularnych.

J. Szymankowski badał stosunki koleżeńskie w klasie [24]. Podziela 
on zdanie M. Łobockiego, że w klasie, w wyniku interakcji uczniów, two
rzą się grupy i podgrupy. Zadaniem wychowawcy jest poznać te ugrupo
wania i, o ile zachodzi potrzeba, rozbić je lub przekształcić tak, by nie 
oddziaływały destruktywnie na pozostałych uczniów. Szymankowski, za 
przykładem Z. Zaborowskiego [31], dzieli stosunki koleżeńskie na dobre 
i złe. Dobre stosunki koleżeńskie znamionuje to, że pozycje uczniów są 
w miarę możności wyrównane, gdyż zbyt duża rozpiętość pozycji może 
wywołać rozwarstwienie grupy i wzajemną niechęć. Pożądane jest, by 
były one nacechowane życzliwością i uczynnością. Złe stosunki koleżeń
skie są wtedy, gdy w zespole następuje duża rozpiętość w pozycjach zaj
mowanych przez członków, gdy są jednostki odrzucane od grupy, wyizo
lowane społecznie i są jednostki cieszące się małą popularnością lub jed
nostki o bardzo wysokiej pozycji, które często starają się podporządko
wać sobie innych członków grupy. J. Szymankowski w konkluzji stwier
dza, że dążeniem wychowawcy winno być poznawanie stosunków panu
jących w klasie i przekształcanie ich tak, by nabrały cech dobrych sto
sunków koleżeńskich.

Zagadnieniu stosunków społecznych w klasie szkolnej poświęcił ob
szerne opracowanie Z. Zaborowski [31]. Autor zdefiniował pojęcie stosun
ków społecznych w klasie i poddał je szczegółowej analizie w aspekcie 
wychowawczym. Z. Zaborowski traktuje stosunki społeczne w klasie ja
ko wyraz relacji między jednostką a grupą, i odwrotnie. Autor stwierdza, 
że znajomość ich dla wychowawcy jest niezbędna, aby mógł on uczynić 
klasę miejscem wzorowego kształtowania postaw społeczno-moralnych 
dzieci i młodzieży.

Lektura piśmiennictwa pedagogicznego wskazuje również na prace 
wyrażające głosy wychowawców doceniających rolę wychowania fizy- , 
cznego i sportu w procesie wychowania. Jedni akcentują funkcję stymu- 
latywną [23], inni adaptacyjną i kompensacyjną [4], jeszcze inni widzą * 
w wychowaniu fizycznym i sporcie cenny środek wychowawczego od
działywania na młodzież [6, 21, 28, 29]. Podobne stanowisko zajmują peda
godzy zagraniczni, którzy również doceniają walory wychowawcze spor
tu [12, 34].

Polscy badacze tej problematyki podjęli szereg konkretnych prób zwe
ryfikowania tez głoszących wychowawcze walory sportu. Można tu wy
mienić dla przykładu prace R. Żukowskiego [33] i S. Strzyżewskiego [22]. 
Wymienieni autorzy zajmowali się wpływem wychowania fizycznego 
i sportu na wyniki w nauce szkolnej. Inni pedagodzy, np. W. Delawska 
[3], R. Fiutko [6], B. Słupik [21] prowadzili badania nad wpływem wycho
wania fizycznego i sportu na kształtowanie sylwetki społeczno-moralnej
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ćwiczących. Wyniki badań potwierdziły pozytywny wpływ tych zajęć 
na postawę młodzieży sportującej.

A. Rybczyńska [20] rozpatrywała wpływ sportu na strukturę klasy 
szkolnej. Wyniki badań wykazały wzrost stopnia integracji klasy. Więzy 
międzyosobnicze powstające w grupie sportowej są silniejsze niż w in
nej grupie. Im wyższy stopień integracji znamionuje klasę szkolną, tym 
większe są szanse wytworzenia zdrowego i silnego kolektywu.

Niektórzy badacze tej problematyki rozpatrywali strukturę nieformal
ną klasy szkolnej w wymiarze jednostkowym —- interesowali się popular
nością pojedynczego ucznia w zespole klasowym. M. Winiarski [27] ba
dał czynniki determinujące pozycję ucznia w klasie. M. Pilkiewicz [16] 
rozpatrywał to zagadnienie w kontekście postępów w nauce, a Z. Zabo
rowski [32] podjął próbę określenia zależności między sposobami zacho
wania a pozycją i popularnością w grupie.

Jak pokazuje lektura omawianych prac, nie podjęto dotychczas pró
by pokazania pozycji ucznia sportowca w zespole klasowym, chociaż 
rozpatrywano popularność ucznia w klasie [16, 27, 32]. Wyda je się więc 
celowe podjęcie próby pokazania popularności uczniów sportowców 
wśród ich kolegów z klasy.

Cel badań własnych

Zadaniem szkoły jest nie tylko przekazywanie określonego zasobu 
wiedzy uczniom, ale i rozwijanie u nich wszechstronnych zainteresowań 
poznawczych. Wśród zainteresowań młodzieży szkolnej szczególnie cen
ne są te, które sprzyjają wszechstronnemu rozwojowi osobowości. Zain
teresowania młodzieży mają tę wielką wartość, że, jak twierdzi S. L. Ru- 
binstejn [18] ,,Zainteresowanie jest czymś, jakimś przedmiotem, nauką 
czy muzyką lub sportem i pobudza ono do odpowiedniego działania. 
Przez to samo zainteresowanie rodzi upodobanie lub też przechodzi 
w nie”.

Poczesne miejsce w całokształcie zainteresowań młodzieży szkolnej 
zajmują zainteresowania sportem. W ostatnich latach ich znaczenie wzra
sta, gdyż sport polski odnosił wiele cennych sukcesów na arenie między
narodowej, Co spowodowało zwrócenie większej uwagi na sport szkol
ny. Znalazło to wyraz m.in. we wzroście liczby imprez wewnątrzszkol- 
nych, międzyszkolnych i centralnych ogólnopolskich. Te momenty czy
nią sport szkolny działalnością popularną, która, o ile tylko pozwalają 
na to warunki, wciąga szerokie kręgi uczniów.

Wobec powyższego można wnioskować, że uczniowie sportowcy, 
zwłaszcza osiągający dobre rezultaty, są postaciami popularnymi wśród 
swoich kolegów z klasy, a więc na skali popularności zajmują wysokie 
lokaty. Czy faktycznie tak jest? Warto więc poznać pozycje jakie zaj
mują uczniowie sportowcy wśród swoich rówieśników z klasy. Warto 
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wiedzieć, kto jest wyżej oceniany w klasie: wybijający się sportowiec czy 
wyróżniający się ocenami w nauce? Jak do nich odnoszą się współkole- 
dzy? Co decyduje o ich popularności? Oto pytania nurtujące autorów, na 
które starają się odpowiedzieć w oparciu o badania w jednej ze szkół 
średnich ogólnokształcących.

Brak tego typu badań skłonił autorów do podjęcia ich w szkole, która 
działa w małym mieście, ale posiadającym dość bogate tradycje i spore, 
jak na swoje możliwości, osiągnięcia tak w sporcie szkolnym, jak i poza
szkolnym.

Badanie wewnętrznej struktury klasy szkolnej ma na celu nie tylko 
poznanie popularności poszczególnych uczniów, ale da je podstawy do 
podjęcia skutecznych kroków organizacyjnych w celu zwiększenia sku
teczności oddziaływania wychowawczego na zespół klasowy. Poznanie 
popularności uczniów wyróżniających się w klasie pod względem uzys
kiwanych wyników w nauce, sporcie lub w innej działalności oraz pozna
nie czynników decydujących o ich uznaniu przez klasę ma duże znaczenie 
wychowawcze. Odkrycie nieformalnych przywódców klasy pozwala nau
czycielowi wykorzystać ich w swoim oddziaływaniu pedagogicznym na 
klasę w celu podniesienia efektów pracy wychowawczo-organizacyjnej 
i dydaktycznej.

Przedstawiane badania należy traktować również jako próbę pokaza
nia, jak można i należy wykorzystać w praktyce szkolnej osiągnięcia teo
rii dla racjonalizowania poczynań na tym polu. Taka postawa nauczy
cieli-wychowawców nie tylko umożliwi przeniesienie teorii do prakty
ki szkolnej, ale w chwili wprowadzania nowego systemu wychowaw
czego może stanowić jego weryfikację i przyczynić się do jego ulep
szania.

Teren i metoda badań

Badania przeprowadzono w Liceum Ogólnokształcącym im. Mikołaja 
Reja w Jędrzejowie w maju 1974 r. Badaniami objęto młodzież klas pierw
szych, drugich i trzecich — łącznie 256 osób, w tym 117 chłopców i 139 
dziewcząt. Szczegółowy rozkład badanych według klas i płci przedstawia 
tabela I.

Wśród badanych dominuje młodzież pochodzenia robotniczego — 113 
osób i inteligenckiego — 105, a pozostałe 38 osób pochodzi z rodzin chłop
skich. Przeważająca część młodzieży mieszka w Jędrzejowie, a pozostała 
pochodzi z sąsiednich miejscowości. Badana młodzież jest w wieku 16—- 
19 lat, z przewagą liczebną 16- i 17-latków.

W badaniach zastosowano: 1. testowanie socjometryczne przeprowa
dzone przy użyciu dwóch kryteriów — ,.partner w ławce", mierzącego 
więzi osobowe, i ,.władze klasowe", mierzącego więzi rzeczowe, 2. analizę
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Tabela I — Table I

Badani według klas i płci
Sex and forms of children being examined

'^''\Płeć

Klasa
Chłopcy Dziewczęta Razem 

w klasie

I A 15 21 36
I C 4 23 27
I D 21 14 35
II A 15 18 33
II B 21 12 33
II D t .T— 35 35
III A 17 12 29
III B 24 4 28

Razem 117 139 256

dokumentów szkolnych, 3. wywiad z nauczycielami wychowania fizycz
nego i wychowawcami klas.

W pierwszej sytuacji socjometrycznej — ,,partner w ławce" należało 
podać nazwiska tych osób, z którymi chciałoby się najchętniej siedzieć 
w jednej ławce w przyszłym roku szkolnym; w drugim kryterium — 
,,władze klasowe" odpowiadający wskazywali tych uczniów, którzy, ich 
zdaniem, najbardziej się nadają do samorządu klasowego.

Wybierający mógł dokonać trzech wyborów pozytywnych, mógł rów
nież wskazywać tych, z którymi nie chciałby siedzieć w jednej ławce, 
jak i tych, których nie chciałby widzieć we władzach klasowych. Podjęte 
decyzje —- wybory należało uzasadnić.

Analiza dzienników lekcyjnych pozwoliła określić poziom wyników 
nauczania danego ucznia, jego pochodzenie społeczne, miejsce zamiesz
kania i wiek. W wywiadzie z wychowawcą klasy i nauczycielem wycho
wania fizycznego ustalono stopień aktywności społecznej i poziom 
usportowienia każdego ucznia.

Wyniki badań

Określenie uczeń sportowiec może być różnie rozumiane. W niniej
szych rozważaniach przyjęto, że mianem „uczeń sportowiec" będzie się 
określać tych, którzy wyróżniają się na tle klasy zaangażowaniem w dzia
łalności sportowej na terenie szkoły i poza szkołą. Do tej kategorii 
uczniów zaliczono czynnych członków SKS — reprezentujących najpopu
larniejsze tam dyscypliny sportu — piłkę ręczną, koszykową, siatkową 
i gimnastykę. W tej grupie znaleźli się również uczniowie uprawiający 
inne dyscypliny sportu w klubach pozaszkolnych, np. kolarstwo, lekką 
atletykę, piłkę nożną, a nie należący do SKSu.
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Tabela II — Table II

Uczniowie wyróżniający się osiągnięciami sportowymi 
Pupils with sport achievements

Klasa Chłopcy Dziewczęta 
ł

Razem w klasie

chłopców dziewcząt

I B JR KS SJ BJBMSB WJ 15 21

I C CW PL JH K3 PM SM
SE SmM ZE ZB WrB

4
•

23

I D SJWRWW KA PM 21 14

II A BA DA MM OR SS BJCMFJSJ WU 15 18

II B DS GK KM KS
KC RM SW WJ SA

— 21 12

II D GA KoM KT KrE 
OS RG WJ WA

— 35

III A KaJ KW KwM PJ
RA SoM ST

CM JM KM KI
KJ KA

17 12

III B KA KoA KW PK
SM WM

— 24 4

Razem *35- 34 117 139

Tabela II przedstawia rozsiew uczniów sportowców w badanych kla
sach w grupie chłopców i dziewcząt na tle ich stanu liczebnego.

Jak z zestawienia wynika, najkorzystniej pod względem usportowie
nia przedstawia się klasa IIIA, która posiada 13 uczniów sportowców, 
w tym 7 chłopców i 6 dziewcząt. Równie usportowiona jest klasa IC, ma
jąca w swoim gronie 11 takich uczniów, w tym 9 dziewcząt na łączną ich 
liczbę 23. Klasy IIA i IIB przewyższają pod tym względem pozostałe kla
sy, z tym że w IIB nie ma dziewcząt wyróżniających się osiągnięciami 
w sporcie.

Na ogólną liczbę 256 badanych wyróżnia się poziomem usportowienia 
69, co stanowi 26,9%, a więc co czwarty uczeń jest czynnie zaangażowa
ny w sporcie. Gdyby uwzględnić biorących udział w szkolnych zawodach 
sportowych, wtedy liczba sportującej młodzieży byłaby o wiele wyższa, 
ale nie oznaczałoby to, że wszyscy oni są czynnymi członkami SKSu 
i rzeczywiście wyróżniają się na tyle, by można ich określić jako uczniów 
sportowców.
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Pozycja ucznia sportowca w zespole klasowym

Osiągnięcia sportowe wyróżniają pewną grupę uczniów spośród ogó
łu klasy, do której należą. Podczas święta sportu szkolnego czy w dniach 
zawodów międzyszkolnych są oni bohaterami. Czy popularność zdobyta 
w tych dniach utrzymuje się i w innym czasie? Jak odnoszą się do spor
towców ich koleżanki i koledzy? Jaką opinią cieszą się oni u swoich ko
legów? Jakie pozycje na skali popularności zajmują oni w swoich kla
sach? Oto pytania, na które zamierza się odpowiedzieć.

W badaniach zastosowano dwie sytuacje socjometryczne pozwalające 
na dokonanie wyborów pozytywnych i negatywnych (odrzuceń). O popu
larności poszczególnych uczniów decydować będzie łączna liczba uzyska
nych wyborów w obu kryteriach. Wyniki testowania w poszczególnych 
klasach przedstawia tabela III, w której uczniów sportowców zaznaczo
no znakiem „x” obok inicjałów jego nazwiska. Graficznie zilustrowano

EE dobry uczeń
— good pupil

OD sportowiec
— sportsman

Diagram 1

Powyżej 0 wybory pozytywne; poniżej 0 odrzucenia 
Above 0 — positive choice; below 0 — rejection
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dane tabeli III, wzbogacone o wyszczególnienie uczniów wyróżniających 
się wynikami w nauce (dobrymi i bardzo dobrymi) diagramami 1—8.

Z tabeli wynika, że w klasie IB na 36 osób wyróżnia się w sporcie 
7, w tym 4 dziewczęta i 3 chłopców. Diagram 1 pokazuje, że największą 
popularnością w klasie cieszy się uczennica legitymująca się dobrymi 
wynikami w nauce — ND, którą wybierano 25 razy i 3-krotnie odrzuca
no. Na drugim i czwartym miejscu wśród najpopularniejszych uczniów 
znajdują się sportsmenki — BJ wybierana 22 i 2 razy odrzucana oraz — 
WJ, której oddano 16 głosów pozytywnych i 1 negatywny. Obie uczen
nice uzyskują jednocześnie dobre wyniki w nauce. Z innych sportow
ców BM uzyskała tylko 1 wybór, JR był 4 razy wybierany i tyleż razy 
odrzucany, KS oddano 3 wybory przy 1 odrzuceniu, a SJ był 1 raz wy
brany i 4 odrzucony. Najmniejszym uznaniem klasy cieszyli się — SU 
odrzucana 26 razy, SzR 18, BA przez 17 osób negowana. Wymienieni 
nie otrzymali ani jednego wyboru pozytywnego. Pierwsi dwoje ani spor
tem, ani nauką nie wyróżniali się na tle klasy, zaś uczennica BA zali
cza się do dobrze uczących się.

W klasie IC (diagram 2) w sporcie wyróżnia się 11 osób, w tym 
9 dziewcząt, które zdecydowanie górują liczebnie nad swoimi kolegami. 
W tej klasie zdecydowanie najwyższą popularnością cieszy się uczen
nica SmM — wybierana 23 razy i 4 odrzucana, która jest dobra w spor
cie i w nauce. Drugą i trzecią lokatę na skali popularności zajmują

Diagram 2
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uczennica ZB z 13 wyborami i 6 odrzuceniami — dobra w nauce 1 spor
cie oraz sportowiec — PL wybierany przez 13 i przez 10 odrzucany. 
Wśród najczęściej odrzucanych znajdują się JH — sportsmenka (19 od
rzuceń przy 2 wyborach), uczeń SD (odrzucany 17 razy) oraz sportow
cy — WrB (5 wyborów i 14 odrzuceń), SM (9 razy wybierana i 15 nego
wana), KB (przez 4 osoby wybrana i przez 11 negowana). Pozostali ucz
niowie sportowcy otrzymali: PM — 8 wyborów, SE — 8 i 1 odrzucenie, 
CW —5.

Diagram 3

W klasie ID (diagram 3) najwyższą popularnością cieszą się dobrzy 
uczniowie — MW wybrany 27 razy, PR — 24 i obaj byli 3 razy odrzu
cani. Równie wysokie pozycje zajmują w klasie uczennice KA i SW, 
które uzyskały równą liczbę wyborów — po 22 pozytywne i 1 nega
tywny, przy czym pierwsza jest dobra w nauce i sporcie, a druga tylko 
dobrze się uczy. Inni uczniowie sportowcy otrzymali stosunkowo nie
wielką liczbę wyborów — 5, 7, 4 i 2 przy 1, 3 i 12 odrzuceniach. Naj
wyższą dezaprobatę zespołu otrzymali MK — 24 odrzucenia i 2 wybory, 
PJ — 28 odrzuceń i 5 wyborów i MM — 19 przy 2 wyborach. Wymienie
ni nie są ani dobrymi uczniami, ani sportowcami.

W klasie IIA (diagram 4) najwyższym uznaniem grupy cieszą się 
wyróżniający się w nauce — WM i jej kolega KJ — wybierani 29 razy
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Diagram 4

i 1 raz odrzucani. Sportowcy — BJ, DA, SS znaleźli się wśród szóstki 
górującej popularnością w klasie. Wymienieni byli również dobrymi 
uczniami. Niskim uznaniem klasy cieszą się pozostali sportowcy, którym 
oddano od 1 do 5 wyborów pozytywnych, przy czym SJ tylko odrzucano 
(1 raz), a zdecydowanie nie aprobowano ucznia OR, którego 5 osób 
wybrało, ale aż 30 odrzuciło.

W klasie IIB (diagram 5) na 33 osoby w sporcie wyróżnia się 9 chłop
ców. Najwyższe rangi w hierarchii popularności zdobyli dobrze uczące 
się DJ i KJ — wybierane przez 31 osób (DJ) i 23 (KJ) przy 2 odrzuce
niach oraz sportowiec KC — wybierany przez 20 i przez 1 odrzucany, 
który jest również dobry w nauce. Trzej inni sportowcy DS, KM, SW 
uzyskali średnie pozycje w gronie popularnych uczniów. Ich kolega KS 
dzieli los trzech innych najmniej aprobowanych — SK odrzucanego 
29 razy, SM — 31 przy 1 wyborze i JM — 22 przy 5 wyborach. KS był 
21 razy negowany i 1 aprobowany przez kolegów.

Cztery uczennice, w tym jedna sporstmenka, zdecydowanie przewyż
szają inne pod względem stopnia ich aprobaty w klasie IID (diagram 6). 
Najwyższym uznaniem ogółu cieszy się — uzyskująca dobre wyniki 
w nauce — BA, której oddano 40 głosów. Na drugim miejscu uplaso- ,
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Diagram 5

wała się dobra w nauce i w sporcie RG — wybierana 27 razy. Uczennica 
PE z 26 wyborami przy 2 odrzuceniach zajęła trzecie miejsce wśród naj
wyżej aprobowanych w klasie. Sportsmenki — GA, KoM, KT, KrE, OS, 
WJ, WA otrzymały niewielką liczbę wyborów pozytywnych — od 1 
do 4 i — z wyjątkiem RG oraz WJ — były odrzucane 1 do 9 razy (WA). 
Nie znalazła uznania w oczach koleżanek WK — uzyskująca dobre oce
ny — którą odrzucano 41 razy i 1 wybrano. Druga pod względem nie- 
popularności — uczennica KI była odrzucana 29 razy przy 1 wyborze 
pozytywnym.

Najbardziej usportowioną okazała się klasa IIIA (diagram 7), w któ
rej 13 osób wyróżnia się pod tym względem, w tym 7 chłopców i 6 dziew
cząt. Tutaj najwyższe uznanie kolegów i koleżanek zyskała sobie dobra 
uczennica — KB (23 wybory pozytywne), a na drugim miejscu jest spor
towiec — SoM z 16 wyborami. Wysokim uznaniem cieszą się sportowcy 
CM (dobra w nauce) i ST. Inni uczniowie sportowcy zajmują pozycje 
zbliżone do przeciętnych, przy czym troje z nich — KA, KW, PJ — bywa 
częściej negowane niż aprobowane. Najmniejsze uznanie wyrażono pod 
adresem uczniów GZ —1 raz wybrany i 22 odrzucony, PW (dobry uczeń) 
odrzucany 20 razy. Wobec ucznia RA — wyróżniającego się w sporcie — 
klasa jest obojętna, co odzwierciedla się w pominięciu go w wyborach.
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W liczącej 28 osób klasie IIIB (diagram 8) poziomem usportowienia 
wyróżnia się 6 chłopców. Najwyższym uznaniem klasy cieszył się dobry 
w nauce GA, któremu oddano 23 wybory. Drugą i trzecią lokatę zajmu
ją dobrze uczący się sportowcy — KoA z 19 wyborami i KW z 16. Na
tomiast ich koledzy KA (pominięty w wyborach) i WM (1 raz wybierany 
i 1 odrzucany) zajmują pozycje marginesowe w klasie. Wśród czterech 
uczniów nie mających dobrej opinii klasy — DP, KK, SS i SzM (odrzu
cani od 12 do 18 razy, z wyjątkiem DP — otrzymał 1 wybór) — jest 
dobry uczeń SzM.

Socjometria dysponuje unormowanym miernikiem pozycji jednostki 
w nieformalnej strukturze grupy. Jest nim status socjometryczny. Po
ziom statusu socjometrycznego określono według tablicy U. Bronfen- 
brennera (cytowanej przez A. Molaka [13] i M. Pilkiewicza [15]), zgod
nie z którą wartości krytyczne dla omawianych badań wynoszą odpo
wiednio: dla statusu niskiego 0 do 1 wybór pozytywny, statusu poniżej
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przeciętnej 2—5, statusu przeciętnego 6, statusu powyżej przeciętnej 
7—10 i statusu wysokiego lii więcej wyborów pozytywnych.

Pozycje uczniów sportowców w zespole klasowym w ujęciu trady- 
cyjnym przedstawia (na tle kolegów) tabela IV, z której wynika, że 
w klasie IB dwie sporstmenki — BJ i WJ — posiadają status wysoki, 
zaś ich koleżanka SB i koledzy JR i KS status poniżej przeciętnej, a po
zostali sportowcy — BM i SJ — status niski.

Wśród uczniów o wysokim statusie znalazło się czworo z dobrymi 
wynikami w nauce — ND, ZA, SM i KZ oraz dwóch innych nie wyróż
niających się w sporcie ani w nauce (diagram 1).

W klasie IC status wysoki uzyskali tylko uczniowie sportowcy — 
SmM, ZB i PL. Pozostali sportowcy uplasowali się na poziomie statusu 
powyżej i poniżej przeciętnej, jak większość uczniów tej klasy (dia
gram 2).

W klasie ID status wysoki uzyskało pięcioro uczniów wyróżniających 
się postępami w nauce — SW, MW, PR, KA (również przoduje w sporcie) 
i ŁS, do którego miano niewiele mniej zastrzeżeń niż uznania (diagram 3). 
Pozostali sportsmeni uzyskali status powyżej przeciętnej (Sj) i poniżej 
przeciętnej (PM, WR, WW).

W klasie IIA prym wiodą najlepsi w nauce, wśród których troje — 
BJ, DA i SS — jest również dobrymi sportowcami (diagram 4). Inni spor
towcy — CM, FJ, MM, OR, WU okupują pozycje poniżej przeciętnej 
oraz SJ i BA status niski.

Spośród czworga uczniów o statusie wysokim w klasie IIB (diagram 5) 
dwóch to sportowcy — SW i KC, który dobrze się uczy, jak i jego ko
leżanki DJ i KJ. Pozostali sportowcy uplasowali się na poziomie statusu 
powyżej przeciętnego (DS, KM), poniżej przeciętnego (KS, RM, WJ) oraz 
niskiego (GK, SA).

W klasie IID (diagram 6) wśród czterech osób o statusie wysokim 
znalazła się jedna sportsmenka — RG wyróżniająca się wynikami w nauce. 
Inne sportsmenki zajmują pozycje na poziomie statusu poniżej przecięt
nej (GA, OS, WJ, WA) oraz niskiego (KoM, KT, KrE).

W klasie IIIA (diagram 7) na pięć osób o statusie wysokim troje to 
uczniowie sportowcy — CM, SoM i ST. Pozostali sportsmeni reprezen
tują wszystkie poziomy socjometryczne, przy czym czworo posiada sta
tus powyżej przeciętnej. W sumie 7 sportowców na 13 posiada status 
wysoki i powyżej przeciętnej.

Na sześć osób wyróżniających się osiągnięciami w sporcie w klasie 
I1IB (diagram 8) trzech — KoA, KW i SM posiada status wysoki, jeden 
reprezentuje status przeciętny (PK) i dwóch (KA, WM) niski, z tym, iż 
uczeń KA był pominięty w wyborach. Cieszący się uznaniem klasy spor
towcy — KoA i KW — wyróżniali śię również postępami w nauce.

Analiza danych tabeli IV nie zawsze pokrywa się z danymi diagra
mów, które graficznie ilustrują wyniki testowania socjometrycznego ze-
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stawione w tabeli III. Tabela IV informuje, że uczniowie JH, KB, SM, 
WrB, ZB i PL z klasy IC (diagram 2) posiadają odpowiednio status po
niżej i powyżej przeciętnej oraz wysoki, co jest zgodne ze stanem otrzy
manych wyborów pozytywnych i odpowiada wartościom krytycznym 
danego poziomu socjometrycznego według tablicy U. Bronfenbrennera. 
Diagram 2 pokazuje też, że wymienieni uczniowie, z wyjątkiem ZB i PL, 
otrzymali więcej wyborów negatywnych (odrzuceń) niż pozytywnych, 
co upoważnia do stwierdzenia, że nie tylko są mało uznawani przez 
klasę, ale nawet są przez nią negowani, np. JH, KB, WrB. Podobne zja
wisko obserwuje się w innych klasach, jak to ilustrują diagramy.

Jak z powyższego wynika, posługiwanie się statusem socjometrycz- 
nym — opartym na liczbie posiadanych wyborów pozytywnych — nie

Tabela VI — Table VI
Wyniki testowania w kryterium „partner w ławce" w klasie III A 

Results of a test "my schoolmate" in form III a

Lp. Wybie
rający

Wybrani w kolejności Odrzuceni w kolejności Wybory 
otrzym.

I II III I II III pozyt. od
rzuć.

1 CMx CT KB STx LE MH KWx 8 —
2 JMx CMx KE — PJx MJx 4 —
3 KMx KE KJx STx GZ MH 1 —
4 KIx KB KE KAx MJ PJx GZ 2 3
5 KE KIx WM JMx GZ PW KAx 4 5
6 KJx JMx KB GZ KAx KIx LE 3 1
7 KoM WN JMx KaJx CzW PJx KAx 1 4
8 KAx CMx JMx KIx GZ KwMx SM 3 6
9 KB CMx KaJx KAx GZ PJx — 7 —■

10 LE CMx KE KMx MJ GZ KJx — 3
11 MH WN CMx STx PJx KIx KAx — 4
12 WN KoM KJx CMx PJx CzW — 2 — »
13 cw STx — — SM KoM — 3 —
14 CT CMx PZ KwMx PW KE GZ 2 1
15 CzW KwMx cw PJx PW — . CT 5 2
16 FJ CMx KwMx SoMx KoM GZ PW — 1
17 GZ KJx KB SoMx KoM KAx — 1 12
18 KaJx SoMx KWx KB — — — 4 —
19 KWx KaJx SoMx KB MH KoM KAx 2 1
20 KwMx WM CzW STx • GZ PJx PW 7 1
21 MJ CW — — — — — — 4
22 PZ KwMx CT CzW MH SM KE 1 —
23 PJx KwMx STx CzW KIx KE — 2 7
24 PW CzW KAx — KE LE GZ — 6
25 RAx — — — SM KE — — 5
26 SM SoMx KwMx KaJx PW GZ MJ — —
27 SoMx KB ' KWx CW — — ■— i 5 —

28 STx KwMx CzW PJx SM FJ GZ 6 —
29 WM nb — — — — — — 2 —
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oddaje w pełni poziomu popularności danego ucznia w zespole klaso
wym, czyli w ten sposób wyznaczona jego pozycja na skali akceptacji 
nie odpowiada faktycznemu ustosunkowaniu się klasy do jego osoby.

Dokładniejszą miarę pozycji jednostki w nieformalnej strukturze gru
py, uwzględniającą wybory pozytywne i negatywne — socjometryczną 
skalę akceptacji — skonstruował M. Pilkiewicz [17], Skala operuje 12 po
ziomami popularności wyznaczanymi w oparciu o stosunek wyborów po
zytywnych do negatywnych, które dana osoba otrzymała od grupy.

Popularność uczniów sportowców w ujęciu socjometrycznej skali 
akceptacji przedstawia tabela V, z której wynika, że najliczniejsza gru
pa uczniów sportowców — 30 — posiada status izolacji, z tym że w ogó
le takich uczniów jest 128. Klasy IIA, IIB i IB przodują pod tym wzglę
dem, gdyż posiadają odpowiednio 5, 4 i 4 takich uczniów. Drugą grupę 
co do liczebności stanowią sportowcy akceptowani przez swoich kole
gów, których jest 25 na ogólną liczbę 63 uczniów tej kategorii. ,W kla
sie IIIA 7 sportowców uzyskało ten status. Klasy IIB i IC posiadają 
w swoim gronie po 4 takich sportowców, inne 3 (klasa IIIB), 2 (klasy 
IB, ID, IIA) oraz 1 (klasa IID). Sportowcy odrzuceni przez współkolegów 
ustępują liczebnością izolowanym i akceptowanym. Jest ich 9 na 53 ucz
niów o tym poziomie socjometrycznym. Klasy IB i IIIB nie mają spor
towców odrzuconych, najwięcej zaś — 3 — posiada klasa IIIA i 2 klasa 
IIA. Sportowcy polaryzujący opinię grupy są tylko w dwóch klasach — 
2 (IC) i 1 (IIA). Status przeciętności uzyskał tylko 1 sportowiec z klasy 
IB.

Liczbowe ujęcie wyników testowania socjometrycznego ‘pozwala od
powiedzieć na pytanie, jaką pozycję w nieformalnej strukturze klasy 
zajmują uczniowie sportowcy. Pozwala to również porównywać popu
larność sportowców w obrębie klasy i ich uznanie z uznaniem uczniów 
wyróżniających się postępami w nauce. Dla pedagoga, zwłaszcza dla wy
chowawcy klasy, ważna jest znajomość ,,sieci komunikacyjnej" między 
uczniami, gdyż tylko wtedy może on wykorzystać znajomość istniejącego 
stanu rzeczy dla podjęcia odpowiednich kroków wychowawczych.

Wyniki testowania socjometrycznego odzwierciedlające owe ,,sieci 
komunikacyjne" w obrębie klasy przedstawia się tutaj na przykładzie 
klasy IIIA, w której jest najwięcej uczniów sportowców. Ze względu 
na zastosowanie dwóch kryteriów wyboru — ,.partner w ławce" i „wła
dze klasowe", wyniki testowania przedstawia się oddzielnie dla każ
dego kryterium, gdyż daje to pełniejszy obraz stosunków między po
szczególnymi uczniami klasy. Tabele VI i VII ilustrują wyniki wyborów 
w obu kryteriach w klasie IIIA.

Jako partnera do wspólnej ławki (tabela VI) najczęściej proponowa
no uczennicę CM — 8 razy, KB — 7, KwM — 7 przy 1 odrzuceniu oraz 
ST — 6, SoM — 5. Wymienieni uczniowie, z wyjątkiem KB, są sportow
cami. Najczęściej nie chciano siedzieć w jednej ławce z uczniem GZ — 

213



Tabela VII — Table VII
Wyniki testowania w kryterium „władze klasowe" w klasie III A 

Results of a test "form authorities" in form III a

Lp. Wybie
rający

Wybrani w kolejności Odrzuceni w kolejności Wybory 
otrzym.

I II III I II III pozyt. od
rzuć-

1 CMx KB KaJx JMx KWx KAx KIx 7 __
2 JMx KB KIx SoMx CzW WM — 2 —
3 KMx KB CMx SoMx KoM KAx — 7 —
4 KIx SoMx KB KJx MJ GZ KoM 6 —
5 KE SoMx KMx KIx GZ KoM MJ 2 1
6 KJx CMx KB MJ KWx PW KoM 3 —
7 KoM MJ CMx KB PJx KWx PW — 11
8 KAx MJ KJx KIx KWx GZ PW 1 7
9 KB KIx SoMx — — KoM KWx 16 —

10 LE CMx KMx MJ PW GZ KoM — 1
11 MH KE CT KB PJx KWx PW — —
12 WN MJ KB KE PJx KWx GZ — —
13 CW MJ KMx STx KoM FJ PW — —
14 CT KB STx KMx PW KAx GZ 3 3
15 CzW MJ KAx PJx — CT — — 2
16 FJ CMx SoMx KB PW KwMx KAx — 1
17 GZ KB SoMx MJ KoM KAx — — 10
18 KaJx MJ KMx STx — — — 3 1
19 KWx KB MJ SoMx CzW CT KwMx — 9
20 KwMx MJ KB KIx PW — CT — 2
21 MJ KMx STx KaJx LE KE KoM 15 2
22 PZ MJ KB CT PW SM KoM — - -
23 PJx KMx STx MJ GZ KWx — 1 3
24 PW KIx KB CT GZ KWx KaJx — 14
25 RAx MJ STx SoMx GZ PW SM — —
26 SM CMx SoMx JMx PW KAx GZ — 3
27 SoMx KB MJ KaJx KoM PW SM 11 —
28 STx CMx SoMx KJx KIx KAx PW 6 —
29 WM nb — — — — — — — 1

12 odrzuceń przy 1 wyborze pozytywnym, PJ — 7 razy odrzucany i 2 wy
bierany, PW — 6, KA — 6 i 3 wybierana. Wśród wymienionych są spor
towcy — KA i PJ.

Miarą popularności uczniów sportowców może być — w tym kryte
rium — wskazanie jako partnera do wspólnej ławki. Na przykład uczen
nica KB wybierała tylko sportowców — CM, KaJ, KA i odrzucała dwóch 
kolegów, w tym sportowca PJ; sportsmenka KA wybierała tylko sportow
ców — CM, JM, KI i odrzucała 3 kolegów, w tym sportowca KwM; FJ 
wybierał tylko sportowców — CM, KwM, SoM i odrzucał niesportow- 
ców; SM chciał widzieć w swojej ławce tylko sportowców — SoM, KwM, 
KaJ i nie chciał widzieć w tej roli PW, GZ, MJ niesportowców. Całko
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witą obojętność wykazano wobec ucznia sportowca RA — nikt go nie 
wybrał i nikt go nie odrzucił.

Wybory odwzajemnili sobie: KI — KA, KaJ — KW, KW — SoM, 
KwM — ST i PJ — ST w grupie sportowców; KoM — WN niesportsmen- 
ki; CM — KB i KB — KaJ, wśród których są sportowcy i niesportowcy. 
Wzajemnie wykluczali się jako partnerzy w ławce: KI — PJ — spor
towcy; KE — PW niesportowcy i KJ — LE oraz KA — GZ (sportowcy 
i niesportowcy).

Sumarycznie przedstawiając wyniki testosowania w tym kryterium 
zauważa się, że najwyższe uznanie klasy posiadali CM i KwM wśród 
sportowców oraz KB wśród niesportowców. Najczęściej negowano ucz
nia GZ (niesportowca) oraz sportowców PJ i KA. Globalnie więcej wy
borów pozytywnych oddano uczniom sportowcom — 47 (niesportowcom 
28) i odwrotnie, częściej odrzucano uczniów niesportowców — 47 razy 
przy 19 odrzuceniach sportowców.

Nieco inna sytuacja występuje w kryterium „władze klasowe" (tabe
la VII). Tutaj najwyższą popularnością cieszyli się uczniowie niespor
towcy: KB — wybierana 16 razy, MJ — 15 i 2 odrzucany. Na trzecim 
miejscu znalazł się sportowiec — SoM, któremu oddano 11 głosów. Nie
co mniejszym uznaniem cieszyły się sportsmenki — CM i KM oraz ich 
kolega ST, których wybierano po 7 i 6 razy. Najczęściej negowano jako 
kandydatów do samorządu klasowego uczniów niesportowców — PW — 
14 razy, KoM — lii GZ — 10. Dziewięcioro wskazało sportowca KW 
jako nie nadającego się do tej roli, a siedmioro uczyniło to wobec sport
smenki KA, która uzyskała aprobatę tylko u 1 osoby.

W tej sytuacji socjometrycznej grupa wykazała obojętność wobec 
5 uczniów, w tym i sportowca RA. Tu również niektórzy uczniowie pro
ponowali tylko sportowców jako kandydatów do samorządu klasowego, 
odrzucając niesportowców. Zarówno sportowcy, jak i niesportowcy nie 
odwzajemnili sobie wyborów pozytywnych w swoich grupach. Uczynili 
to wobec siebie sportowcy i niesportowcy, np. KB —< KI, KaJ — MJ 
i SoM — KB. Wzajemnie wykluczają się niesportowiec GZ i sportsmen
ka KA.

Sumując oddane wybory stwierdza się, że częściej wybierano spor
towców — 47 razy przy 36 wyborach niesportowców — i odwrotnie, 
częściej nie chciano widzieć w samorządzie uczniów niesportowców — 
49 razy niż sportowców — takie zdanie wyraziły 24 osoby.

Przeprowadzona analiza wyników testowania w klasie IIIA wskazuje, 
że uczniowie sportowcy uzyskują częściej uznanie kolegów niż ci, któ
rzy nie wyróżniają się w sporcie. Niemniej dostrzega się też, że inni 
uczniowie przewyższają popularnością sportowców, zwłaszcza uwidocz
nia się to w kryterium „władze klasowe" (tabela VII). Dlaczego tak jest? 
Co decyduje o uznaniu bądź o jego braku zarówno w odniesieniu do
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Tabela VIII — Table VIII

Wyniki w nauce uczniów sportowców 
Marks of pupil-sportsmen

Płeć
Chłopcy Dziewczęta Razem

Ocena

Dobry 10 20 30
Dostateczny 19 11 30
Słabe 6 3 9

Razem 35 34 69

uczniów sportowców, jak i pozostałych? Odpowiedzi na te pytania do
starcza lektura motywacji wyborów zawarta w teście socjometrycznym.

Analizę motywacji wyborów przeprowadzono oddzielnie dla każdego 
kryterium. Z uzasadnień podejmowanych decyzji wynika, że o wybo
rze partnera do ławki najczęściej decydowały następujące cechy: kole- 
żeńskość, okazywana pomoc kolegom, dobre wyniki w nauce, wesołe 
usposobienie, uprzejmość i takt w zachowaniu, dłuższa znajomość. Star
si uczniowie dodawali tu: wspólnotę zainteresowań (w tym i sporto
wych), umiejętność współżycia w grupie, inteligencję, wyrozumiałość, 
życzliwość, rozsądek, opanowanie i ambicje oraz poważny stosunek do 
obowiązków szkolnych.

Proponując kandydatów do samorządu klasowego uwzględniano na
stępujące cechy: koleżeńskość, wyniki w nauce, umiejętności organiza
cyjne, interesowanie się sprawami klasy, zdyscyplinowanie, obiekty
wizm w ocenie, umiejętność oddziaływania na zespół, pogodne usposo
bienie, uczynność. Uczniowie klas drugich i trzecich brali jeszcze pod 
uwagę: skromność, rozsądek, aktywność społeczną, umiejętność współ
życia, usportowienie i popularność w grupie.

Tym, których wskazywano jako nie nadających się na partnera do 
ławki zarzucano, iż są: niekoleżeńscy, zarozumiali, samolubni, słabo się 
uczą, nie mają uznania u kolegów, są niezdyscyplinowani, nieuczynni, 
niepoważnie traktują obowiązki szkolne, są egoistami, wywyższają się, 
brak im ambicji oraz nie umieją współpracować.

Uczniom nie nadającym się do samorządu klasowego zarzucano: nie- 
koleżeńskość^ zarozumialstwo, brak zdolności organizacyjnych, niezdy
scyplinowanie, słabe wyniki w nauce, samolubność, aspołeczną posta
wę, małą aktywność, brak zainteresowania życiem klasy, tendencje do 
wywyższania się, nieumiejętność współpracy z innymi itp.

Dlaczego negowano uczniów sportowców, skoro, jak twierdzą peda
godzy, sport wyrabia pozytywne cechy charakteru, a więc wymienione 
zarzuty nie powinny się do nich odnosić? Jak uzasadniano wybór ucz
nia sportowca, a jak jego odrzucenie? Pozytywne wybory sportowców
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uzasadniano następująco: koleżeński, dobry uczeń, chętnie pomoże dru
giemu, budzi zaufanie, dobry organizator, zdyscyplinowany, aktywny 
społecznie, spokojny, dobry sportowiec, inteligentny, pracowity, umie 
współżyć z grupą, energiczny, wesoły.

Sportowcom negowanym zarzucano, że są: niekoleżeńscy, zarozu
miali, niezdyscyplinowani, kłótliwi, mało aktywni społecznie, słabymi 
organizatorami, słabo się uczą, nie mają wspólnych zainteresowań i są 
egoistami.

Analiza motywacji wyborów wskazuje, że wybierano tych spośród 
uczniów, którzy posiadali najwięcej cech dobrego ucznia i dobrego ko
legi. Diagramy 1—8 pokazują, że najwyższe uznanie zyskiwali sobie 
dobrzy uczniowie, którzy są dobrymi kolegami. Tę tezę uzupełnia lektu
ra motywacji wyborów, z której wynika, że wybierano dobrych w nauce 
bądź wyróżniających się w sporcie, ale pod jednym warunkiem — jeżeli 
spełniali wymogi dobrego kolegi.

Z tabeli VIII, przedstawiającej oceny w nauce uczniów sportowców, 
wynika, że prawie połowa spośród nich — 43% posiada oceny dobre, 
z tym że lepiej uczą się dziewczęta. Dostateczne oceny uzyskało 30 ucz
niów — tyle samo co i dobre. Słabe wyniki w nauce znamionują tylko 
9 sportowców, tj. 13%.

Uczniów sportowców odrzucano nie tylko z powodu słabszych ocen. 
Diagramy 1—8 wskazują fakt odrzucania uczniów wyróżniających się 
w nauce, jak również i odrzucanie sportowców, którzy i pod tym wzglę
dem wyróżniają się w klasie (diagram 2, 4, 6, 7). Dobrych w nauce ne
gowano z powodu wyróżniania się cechami nieaprobowanymi przez 
grupę, np. małą aktywnością społeczną, akoleżeńską postawą, skłonnoś
cią do wywyższania się. Za te same (niepożądane) cechy wykluczano 
sportowców. Najwyżej oceniano koleżeńskość jako cechę dobrego kolegi 
i dobrego ucznia, w tym i ucznia sportowca. Aprobata danego ucznia 
sportowca zależy od stopnia, w jakim on uosabia omówiony wyżej wzór 
ucznia, a który funkcjonuje w świadomości badanej młodzieży.

Podsumowanie i wnioski

Badanie stosunków koleżeńskich w klasie szkolnej daje podstawy 
nauczycielowi do racjonalnego kierowania grupą uczniów pozostających 
pod jego opieką. Poznanie popularności uczniów sportowców w zespole 
klasowym jest próbą poznania opinii uczniów i ich stosunku do swoich 
kolegów wyróżniających się osiągnięciami w dziedzinie, która, chociaż 
ważna, nie jest podstawowym zadaniem szkoły i ucznia. Wzrost rangi 
sportu szkolnego rodzi potrzebę empirycznego zweryfikowania, a przede 
wszystkim poznania popularności uczniów sportowców wśród swoich 
rówieśników.
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Prowadzone badania nad popularnością uczniów przez M. Pilkiewicza 
[16] i M. Winiarskiego [27] wykazały, że o popularności jednostki w ze
spole klasowym decydowały przede wszystkim uzyskiwane wyniki 
w nauce. Wraz z wiekiem uczniów, ten czynnik w coraz mniejszym 
stopniu decydował o pozycji jednostki wśród rówieśników z klasy [16]. 
Z. Zaborowski [32] wykazał, że popularność w grupie zależy od sposobu 
zachowania się jej członków, a dokładniej od stopnia, w jakim prze
strzegają oni norm w niej obowiązujących.

Analiza danych empirycznych zebranych w drodze testowania socjo
metrycznego i wywiadu z wychowawcami klas oraz nauczycielami wy
chowania fizycznego pozwala na stwierdzenie, że o popularności ucznia 
w zespole klasowym decydują m. in.: uzyskiwane wyniki w nauce, 
aktywność społeczna, poziom usportowienia, a nade wszystko postawa 
społeczno-moralna ucznia, którą można by określić mianem ,,ucznia-ko- 
legi".

Zarówno wyróżniający się postępami w nauce, jak i osiągnięciami 
w sporcie byli nie aprobowani przez klasę, o ile nie zyskiwali sobie 
uznania jako dobry kolega (ilustrują to diagramy oraz bardziej szcze
gółowo tabele VI i VII). Uczniom nie aprobowanym przez klasę naj
częściej zarzucano niekoleżeńskość, niski stopień uspołecznienia, słabe 
wyniki w nauce. Dobrym uczniom, a negowanym zarzucano niekoleżeń
skość, egoizm. Uczniów sportowców dobrych w nauce, jak i słabiej się 
uczących negowano za ich niekoleżeńskość, chęć wywyższania się, 
egoizm, małą aktywność w innych dziedzinach życia szkoły.

Wśród badanej młodzieży sportowcy stanowią 39,5% akceptowanych 
(25 sportowców na 63 uczniów o tym statusie). Ustępują im sportowcy 
izolowani, których jest 23,4% (30 na ogólną liczbę 128 izolowanych). 
Sportowcy odrzucani oraz przeciętni i polaryzujący opinię klasy stano
wią niewielki odsetek ogólnej grupy uczniów na danym poziomie socjo- 
metrycznym. W liczbach bezwzględnych i wewnątrz grupy uczniów spor
towców zdecydowanie przeważają sportowcy izolowani i akceptowani.

Powyższe obserwacje prowadzą do następujących wniosków:
— Uczniowie sportowcy najczęściej posiadają pozycję akceptacji i izo

lacji w wewnętrznej strukturze klasy.
— Uczniowie sportowcy zyskują sobie popularność wśród kolegów, o ile 

prezentują wzór osobowy ucznia, który funkcjonuje w świadomości 
młodzieży szkolnej, a który można określić mianem ,,dobry uczeń — 
dobry kolega".

— Uczniowie wyróżniający się w nauce są aprobowani wtedy, gdy, jak 
ich koledzy sportowcy, swoją postawą zbliżają się do ideału ucznia- 
-kolegi.

— Najwyżej uznawane składniki wzoru osobowego dobrego ucznia-ko- 
legi to: koleżeńskość, dobre wyniki w nauce, poważny stosunek do 
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obowiązków szkolnych, zaangażowanie społeczne, poziom usporto
wienia.

— Za brak wymienionych składników postawy dobrego ucznia-kolegi 
najczęściej negowano swoich kolegów tak w roli partnera w ławce, 
jak i w roli przedstawiciela do samorządu klasowego.

— Dla wychowawców klasowych, jak również i dla wszystkich pedago
gów nasuwa się wniosek praktyczny — w pracy z młodzieżą należy 
więcej uwagi poświęcać sprawom kształtowania właściwej postawy 
społeczno-moralnej ucznia, a więc mocniej akcentować momenty wy
chowawcze w swojej pracy.

— Motywacja wyborów potwierdziła tezę o osobotwórczych walorach 
sportu [11, 29], ale tylko w odniesieniu do części uczniów sportow
ców, którzy wyróżniali się wynikami w nauce, a nade wszystko swoją 
postawą społeczno-moralną urzeczywistniali wzór dobrego ucznia-ko
legi.

— Motywacja wyborów dostarczyła również argumentów podważają
cych tezę o osobotwórczych walorach sportu [11], co znalazło wyraz 
w dezaprobacie wielu sportowców, których cechowały słabe wyniki 
w nauce i niekoleżeńska postawa. Ogólnie mówiąc ich postawa spo- 
łeczno-moralna budziła zastrzeżenia klasy, a więc w swoim postępo
waniu ci uczniowie sportowcy odbiegali od wzoru osobowego dobre
go ucznia-kolegi.
Dwa ostatnie stwierdzenia pokrywają się z tezą A. Molaka [11], że 

nie sport sam przez się sprzyja kształtowaniu pozytywnych cech osobo
wości ćwiczącego (potwierdzają to uzasadnienia odrzuceń uczniów spor
towców), ale zależy to w głównej mierze od pedagogicznego ukierun
kowania działalności sportowej przez świadomych tego trenerów i nau
czycieli wychowania fizycznego, wtedy sport staje się (może nim być, 
ale nie zawsze tak jest) czynnikiem osobotwórczym [11, 29],

Skromność materiału empirycznego nie pozwala na uogólnienie uzys
kanych wyników, ale przedstawione spostrzeżenia mogą się stać pod
stawą do podjęcia wysiłku w celu pełniejszego poznania zjawiska do
niosłego pedagogicznie — popularności uczniów sportowców w'zespole 
klasowym.

Przedstawiona praca jest również próbą pokazania sposobu wyko
rzystania osiągnięć teorii dla racjonalizacji działalności wychowawczej 
w szkole, która pod tym względem wykazywała niedociągnięcia.
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riosHUHii yqeHMKa-cnopTCMeHa b KJiaccHOM KOJiJieKTHBe

PE3IOME

B HacToamee BpeMa, b paóoTe iiikojim, oópamaeTca BHHMaHHe Ha BocnHTaTenbHyio 
aeaTejIbHOCTb H Ha TO, HTO CBH3aHO C <j)OpMHJIHpOBaHHeM COIlHaJIbHO-MOpajIbHOrO OÓJIHKa 
yaeHHKa. Bboahtch nonbiTKH BbipąóoTaTb HOByro BocnHTareabHyio cncTeMy, KOTopaa npn- 
MeHaeTca yxe na niKOJibHoft npaKTHKe, c uejibio noBHCHTb sijiiJieKTHOCTb BOcnHTaTejibHOH 
AeaTeJibHOCTH uikojiu.

B nameft cncieMe npocBemeHHa, ochobhmm mcctom ocymecTBJieHHH BocnHTaTejibHoro 
nponecca, HBjiaerca Kjiacc, a HccjieAOBaHHe chmhtomob ero aeftcTBOBaHHa ecTb h hcxoahbim 
nyHKTOM pau,HOHaJiH3aiiHH BOcnHTaTejibHOH paóoTH.

9tot rpya, onnpaeTCH Ha pe3yjibTaTbi HccjienoBaHHft HetjiopMajibHOH crpyKTypu iHKOJib- 
hoto KJiacca, b kotopom onpejiejieHO Mecro yneHUKOB-MacrepOB cnopTa, a Taione otjihhhhkob 
b yaeóe. Heribio HccjienoBaHHH óhjio onpeae.THTb MecTO h nonyjiapHOCTb yneiiHKOB-cnopT- 
CMeHOB, a TaioKe yKa3aTB (jtaKTopni aeTepMHHyioHiHe 3Ty nonyjiapHOCTb.

HccJienoBaHHa npoBeneHO b Mae 1974 ro.na b O6meo6pa3OBaTejibHOM jiHiiee b EHAareeBe. 
OxBaHeHO hmh 256 yneHHKOB I, II h III KJiaccoB. IIpHMeHHJiacb coiiHOMeTpHHecKaa TexHHKa 
HccneAOBaHHH, aHaJin3 niKo.ibtibiz aoKyneHTOB, a Taiotce HHTepBbio c ywrejieM <])H3iBiecKoro 
BocnHTaHHa u KnaccHbiM pyKOBOAHTeneM. yneHHKH-cnopTCMeHM, hx óhjio 26,9%, ropa3«o 
Hanie AOÓHBajiHCb npH3HaHHa cbohx KOJiJier, aeM apyrne. YpoBeHb hx aKiienTaiiHH 33Bhcht 
ot oneHOK b yneóe h ot hx coimaJibHo-MopajibHoro oóiiHKa, kotopmh mo>kho onpenejiHTb 
3BaHHeM „yneHHK-KOAJiera”. yaeHHKH-cnopTCMeHbi, KaK h otjihhhhkh b yneóe, TeM qam.e 
oaoópajiHCb TOBapnmaMH, neM óojiee BonjiamajiH b ce6a, neftcTByioiiiHił b hx cpene o6pa3en 
„yneHHKa-KojuierH”.

yneHHKaM OTpHiiaeMbiM KJiaccoB, b tom ancjie h cnopTCMehoM AenajiHCb ynpeKH b ot- 
cyrcTBHH y hhx wepr „yneHHKa-KOJiJierH”.

OTpHuaTeabHbie Heprbi xapaKTepa, KOTopbie óhjih npHcyuiH HeKOTOpbiM cnopTCMeHOM 
(hto noHH>Kajio hx nonyjiapHOCTb), onpenejiaiOT HeoóxoAHMOCTb HcnojiB3OBaHHH, b óoiib- 
mofi CTeneHH, cnopTa AJia tjjopMHiiHpoBaHHa Hy>KHbix ajieMeHTOB conHanbHO-MopaJibHoro 
OÓJIHKa MOJIOHeiKH.
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The standing of pupils going in for sport

SUMMARY
/

Morę and morę attention has lately been paid in our schools to the development 
of the social-moral attitude of pupils. Lately attempts have been madę to introduce 
an educational system which would greatly improve the effects of educational work at 
school.

In our educational system the classroojn is the right place for carrying this out. 
Thus investigation on the functioning of the class as a group should be regarded as 
the starting point for improvement of education.

This paper was based on the results obtained in a class of a not very formal 
structure. The authors tried to define the position of pupils either according to their 
sport activity or on marks.

The aim of this paper was to define the standing and popularity of the former 
and to point out the factors responsible for it.

Investigations were carried out in Liceum Ogólnokształcące (Secondary School) 
in Jędrzejów, in May 1974. Altogether 256 pupils of the I, II and III form were exa- 
mined. The sociometric method and school document analysis were appłied. The phy- 
sical-education teacher and form-master were interviewed.

Pupils, going in for sport (26,9%) were morę popular among collegues than the 
rest of the class. The degree of their popularity depended on the ąuality of their 
marks and on their social-moral attitude (pupil — good collegue model).

Pupils distinguished for their sport activity — as those with top marks — were 
the morę popular the morę they represented the above mentioned model. Pupils, not 
accepted by the class (sportsmen including) lacked the features mentioned.

Negative features that characterized some of the pupil sportsmen and thus dimi- 
nished their popularity, stressed the need for better use of the role of sport activity 
in developing social-moral attitude of young people at school.
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Rozwój morfologiczny i motoryczny 
dzieci ze Szkoły Sportowej w Nowej Hucie

Morphologic and motor growth of children attending sport 
school in Nowa Huta (Kraków)

Dynamiczny rozwój światowego sportu, a w tym także polskiego [8] 
w ostatnich latach spowodował konieczność zwrócenia baczniejszej uwa
gi na problemy sportu dzieci i młodzieży. Obecny poziom sportu świa
towego daje szanse tylko najzdolniejszym, którzy mając odpowiednie 
warunki potrafią pracować.

Powstaje więc problem wczesnego naboru i odkrywania talentów 
oraz tworzenia naukowych podstaw ich rozwoju. Jednym z podstawo
wych czynników warunkujących postęp współczesnego poziomu sportu 
jest masowe angażowanie dzieci w proces szkolenia sportowego.

Stworzenie nowych warunków nauczania więżących się ze zwięk
szeniem obciążenia uczniów wymaga prowadzenia systematycznych ba
dań dotyczących wpływu treningu sportowego na stan zdrowia, rozwój 
biologiczny oraz sprawność fizyczną dzieci i młodzieży.

Nie mniej ważnym zagadnieniem jest właściwa selekcja do szkół 
sportowych. Najlepszą z dotychczasowych metod selekcji jest obserwa
cja uzupełniona kompleksowo prowadzonymi badaniami lekarskimi oraz 
próbami sprawności ogólnej i specjalnej. Selekcja ta umożliwia stosun
kowo trafny dobór młodych utalentowanych osobników i tym samym 
zmniejsza odsiew w toku przygotowania sportowego. Odpowiednie me
tody w rozwijaniu talentu sportowego zapewniają osiągnięcie maksy
malnego wyniku, gwarantują skrócenie czasu szkolenia, pozwalają na 
pełniejsze wyzyskanie możliwości sportowych i zapobiegają stosowaniu 
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zbędnych obciążeń treningowych, a tym samym powodują oszczędność 
czasu pracy i środków materialnych.

W świetle poruszonych wyżej zagadnień z zakresu szkolenia spor
towego dzieci i młodzieży dokonano analizy budowy morfologicznej 
oraz sprawności fizycznej uczniów uczęszczających do Szkoły Sporto
wej nr 91 im. J. Kusocińskiego w Nowej Hucie.

Badania przeprowadzono dwukrotnie w roku szkolnym 1973/74 
w maju i październiku. Objęto nimi młodzież klas piątych o kierunku 
lekkoatletycznym i piłki ręcznej oraz dwóch klas z tradycyjnym progra
mem wychowania fizycznego. Łącznie zbadano około 145 dzieci, w tym 
21 chłopców i 21 dziewcząt z klas lekkoatletycznych, 24 chłopców i 24 
dziewczęta z klas piłki ręcznej oraz 50 uczniów z klas kontrolnych ko
edukacyjnych.

Pomiary antropometryczne i sprawnościowe przeprowadzono w sali 
gimnastycznej, ź wyjątkiem biegu na 60 m, który odbywał się na bieżni 
lekkoatletycznej.

Zmierzono następujące cechy budowy somatycznej: wysokość i cię
żar ciała, szerokość barkową i biodrową, obwód podudzia i grubość kości 
nadgarstka. Powyższe pomiary antropometryczne przeprowadzono zgod
nie z ogólnie przyjętymi zasadami.

Spośród cech sprawnościowych zmierzono: szybkość — biegiem na 
60 m, siłę — rzutem piłką lekarską (2 kg) znad głowy i skoczność —

Ryc. 1. Wysokość badanych chłop
ców i dziewcząt

Fig. 1. Height of the examined 
boys and girls
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wyskokiem dosiężnym. Przy pomiarach sprawnościowych zastosowano 
przepisy obowiązujące w teście Denisiuka.

Analizując wyniki pomiarów sprawnościowych można zauważyć zróż
nicowanie morfologiczne uwzględnionych w badaniach grup oraz zmian, 
jakie pod tym względem dokonały się w ciągu jednego roku szkolnego.

W zakresie wysokości ciała w pierwszym badaniu średnia chłopców 
z klasy piłki ręcznej wynosiła 153,2 cm przewyższając średnią wyso
kości chłopców z klasy lekkoatletycznej o 1,2 cm i aż o 7,9 cm chłopców 
z grup kontrolnych. Na podstawie drugiego badania można stwierdzić, 
że najwyższy przyrost wysokości osiągnęli chłopcy z klasy lekkoatle
tycznej (3,2 cm), co spowodowało, że dominują oni w zakresie wyso
kości nad chłopcami uprawiającymi piłkę ręczną i grupą niesportową.

Konfrontacja średnich wysokości chłopców i dziewcząt uwidacznia 
we wszystkich badanych grupach przewagę dziewcząt zarówno w pierw
szym, jak i w drugim badaniu. Średnia wysokości ciała dziewcząt, jak 
i jej przyrost w drugim badaniu ma większą wartość niż chłopców, co 
ma uzasadnienie we wcześniejszym ich rozwoju somatycznym [10, 14],

Jeżeli chodzi o ciężar ciała, to największą średnią posiadają dziew
częta z obu grup sportowych przewyższając wszystkie grupy chłopców 
zarówno w pierwszym, jak i w drugim badaniu. Większy ciężar ciała 
potwierdza dominację dziewcząt pod względem budowy morfologicznej 
nad chłopcami.

Ryc. 2. Ciężar ciała badanych 
chłopców i dziewcząt

Fig. 2. Weight of the examined 
boys and girls
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Ryc. 3. Szerokość biodrowa bada
nych chłopców i dziewcząt

Fig. 3. Shoulder breadth of the
examined boys and girls

Ryc. 4. Średnia szerokości biodro
wej badanych chłopców i dziew

cząt

Fig. 4. Hip breadth of the exami- 
ned boys and girls
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Nie zauważa się natomiast różnic pomiędzy chłopcami i dziewczęta
mi z klas sportowych w szerokości barkowej w pierwszym badaniu, 
bardziej widoczne stają się one w drugim badaniu.

Średnia szerokości biodrowej wszystkich grup dziewcząt w pierw
szym i drugim badaniu jest mniej więcej jednakowa i przewyższa wszyst
kie grupy chłopców. Sylwetkę chłopca — jak podaje H. Milicerowa [10] 
— charakteryzuje silniejszy rozwój szerokości barkowej w stosunku do 
bioder, w przeciwieństwie do dziewcząt, które wyróżniają się większą 
szerokością biodrową. Różnice te powiększają się gwałtownie w okresie 
pokwitania.

Uwidacznia się to również w intensywniejszym wzrastaniu grubości 
kości u chłopców, co stwierdzono w pomiarze kości nadgarstka.

Ryc. 5. Grubość kości nadgarstka 
badanych chłopców i dziewcząt

Fig. 5. Wrist circumference of the 
examined boys and girls

Średnia grubość nadgarstka we wszystkich grupach sportowych 
chłopców jest większa niż średnia dziewcząt uczęszczających do klas 
sportowych.

Średni obwód łydki (wszystkich badanych grup w obu pomiarach 
ma podobną wartość (30,4 cm — 31,4 cm), jedynie w klasie kontrolnej 
średnia chłopców jest mniejsza (29,2 cm — 29,7 cm).

Przewaga grup sportowych nad kontrolnymi potwierdza słuszność 
selekcji do klas sportowych.

W uzupełnieniu charakterystyki budowy somatycznej badanej mło
dzieży posłużono się tzw. wskaźnikiem smukłości jako stosunkiem wy
sokości do ciężaru ciała. W klasach sportowych chłopców średnia wskaź
nika ma podobną wartość (44,7) i jest niższa, w przeciwieństwie do klasy
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Ryc. 6. Obwód łydki badanych 
chłopców i dziewcząt

Fig. 6. Calf circumference of the 
examined boys and girls

Ryc. 7. Wskaźnik smukłości bada
nych chłopców i dziewcząt

Fig. 7. Slenderness index of the 
examined boys and girls
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kontrolnej (46,0), co świadczyłoby, że grupa kontrolna jest smuklejsza. 
Podobnie sytuacja przedstawia się u dziewcząt. Okazuje się jednak, że 
wszystkie badane grupy należy zaliczyć do smukłych na podstawie ty
pologii Sheldona, według którego wartość wskaźnika mieszcząca się 
w granicach 43—46 świadczy o smukłości.

Na podstawie omówionych cech morfologicznych zauważa się, że 
u dzieci zaangażowanych sportowo następuje intensywniejszy rozwój 
fizyczny, który uwarunkowany jest zwiększonym wysiłkiem fizycznym 
[7], Świadczy to również o tym, iż selekcja do klas sportowych pod 
względem budowy morfologicznej była prawidłowa, czego dowodem 
jest lepszy rozwój somatyczny wyselekcjonowanej młodzieży.

Równocześnie z rozwojem morfologicznym następuje znaczny postęp 
w sprawności fizycznej, co stwierdzono na podstawie dwukrotnie prze
prowadzonych sprawdzianów.

Ryc. 8. Szybkość w biegu na 60 m

Fig. 8. 60 m run scores

Badając szybkość biegiem na 60 m zauważa się małą poprawę naj
lepszych wyników. Występuje ciekawe zjawisko, że grupy mające słab
sze rezultaty w pierwszym badaniu uzyskują większą poprawę w dru
gim, co prowadzi do wyrównywania się średnich wyników we wszyst
kich badanych grupach.

Natomiast korzystniej przedstawia się rozwój siły mięśniowej mie
rzonej rzutem piłki lekarskiej.

W grupach sportowych chłopców jak i dziewcząt wyniki rzutu piłką 
lekarską są na jednakowym poziomie i wyraźnie przewyższają klasy 
kontrolne. Jednak dynamika przyrostu ii chłopców jest większa niż 
u dziewcząt, odnosi się to również do grup kontrolnych.

Nieco inaczej przedstawia się sytuacja ze skocznością w badanych 
grupach, którą mierzono wyskokiem dosiężnym. W pierwszym badaniu
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Ryc. 9. Siła mięśniowa mierzona 
rzutem piłki lekarskiej

Fig. 9. Results in medical bali 
throw

Ryc. 10. Skoczność mierzona wys
kokiem dosiężnym

Fig. 10. Results in reach-jump
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średnie wyskoku dosiężnego zarówno chłopców, jak i dziewcząt z klas 
sportowych kształtowały się na jednakowym poziomie i znacznie prze
wyższały grupy kontrolne dziewcząt i chłopców. W drugim badaniu 
sytuacja uległa zmianie, gdyż wszystkie badane grupy osiągnęły mniej
sze średnie wyskoku dosiężnego, jedynie średnia dziewcząt z klasy lek
koatletycznej uległa poprawie. Największy spadek skoczności zanoto
wano w klasie piłki ręcznej chłopców (3,3 cm), a najmniejszy w klasie 
lekkoatletycznej chłopców (0,3 cm). Według Denisiuka [6] tempo rozwoju 
tej cechy ulega nieznacznym wahaniom w okresie 8—12 lat i z kolei 
zmniejszaniu od 12—18 roku życia.

Na podstawie dwukrotnie przeprowadzonych pomiarów zdołano 
uchwycić pewne prawidłowości w rozwoju somatycznym dzieci pozosta
jących pod wpływem zwiększonego wysiłku fizycznego.

Analiza zebranego materiału pozwoliła na wyprowadzenie następu
jących wniosków:

1. Równocześnie z rozwojem somatycznym następuje wyraźna po
prawa wyników sprawnościowych w klasach sportowych.

2. Zwiększony wysiłek fizyczny oddziałuje stymulująco na rozwój 
somatyczny dzieci i młodzieży.

3. Istnieje potrzeba dalszych wieloaspektowych badań w celu wy
świetlenia zależności, jakie zachodzą w wieku rozwojowym dzieci tak 
w sensie rozwoju somatycznego, jak i jego wpływu na kształtowanie 
się sprawności ogólnej oraz ukierunkowanej sportowo.
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MopcJioJiorHHecKoe h ABMraTejibHoe pa3BHTne aeiefi H3 CnopTHBHoii iukojih b HoBoił Tyie

PE3IOME

flHHaMnnecKoe pa3BHTne MHpoBoro, a Tamne nojibCKoro cnopTa 3a nowieAHHe toah 
BN3Bajio Heo6xoAHMOCTb ofipaTHTb óojibinee BHHMaHHe Ha Bonpocbi cnopTa cpeflH tteTeft 
H MOJIOAĆłKH. B03HHKaeT Bonpoc paHHefi peKpyTaUHH H OTKpbITHH CnopTHBHbIX TajiaHTOB, 
a TaK>Ke Hayworo oóocHOBaHM hx pa3BHTiin. EIohckh HOBbix cjjopM MaccoBoft no/troTOBKH 
ACTeił h MOJiofleatH npuBejiH k co3«aHHio cnopTHBHbix KJiaccoB, npeBpameHHbix b aajibHeft- 
llieM B CnOpTHBHbie niKOJIbl.

Bo3HHKHOBeHne hobhx ycjioBHH ofiyneHHH TpeóyeT CHCTeMaTHnecKHx HafijnoAeHHft, Ka- 
caiomnxca B03AeHCTBHH CnOpTHBHOH TpeHHpOBKH Ha COCTOHHHe 3flOpOBbH, pa3BHTHe 
necKoft noaroTOBKH Aereił n MOJio^entn.

B cBeTe cKa3aHHoro Bbime óhjih ABaatAbi npoBeaeHbi HCCJieAOBaHHH AeTeft ynamnxcH 
b naTbix cnopTHBHbix KJiaccax no CneunajibHOCTH jierKaa ameraKa u raHAÓoji, a TaKHte 
jtereft H3 «Byx KOHTpojibHbix KJiaccoB c TpaAHijHOHHOH nporpaMMoft 4>H3HnecKoro BocnnraHHH.

OScjiesoBaHO Bcero 145 yiemiKOB. Bhjih nccjiejtOBaHbi: CKopocrb, cnocoÓHOCTb k npbi>K- 
KaM u cHJia. JJjih ocBemeHHa pa3HHij b coMaranecKOM CTpoeHHH SbiJiH n3MepeHbi cnesyromne 
ero cBoftcTBa: pocTH Bec Tena, mnpHHa njien n 6e«ep, OKpyjKHOCTb rojieHHH h TOJimnHa 
KOCTeił 3anstcTba.

IlojiyneHHbie pe3yjibTaTbi óbijm noACHHTaHH c noMombio caMbix npocTHx MerojoB 
M3TeMaTMMeCKOM CTaTHCTHKH. Ha 0CH0B3HHH 3THX pe3yjlbTaT0B MOJKHO 33MeTHTb ÓOJIblliyiO 
jm4>4>epeHmiaumo b coMamnecKOM CTpoeHHH u b <|)H3HliecK0M nojtroTOBKe MesKjiy yneHHKa- 
MH ynaCTByiOUIHMH B AOnOJIHHTeJIbHHX CnOpTHBHbIX 3aHHTHHX, a JieTbMH OÓHHTbIMH Tpa- 
AHIlHOHHblMH ypOK3MH 4>H3HHeCKOrO BOCnHTaHHH.

Morphologic and motor growth of children attending a special sport school 
in Nowa Huta (Kraków)

SUMMARY

Rapid development of sport all over the world, including Poland, brought to light 
the necessity of paying morę attention to the problem of sport among children and 
young people.

The problem of early recruiting and selection of new talents in sport as well as 
the establishment of the basis for their further development have become essential.

The research for new forms of sport education among children and young people re- 
sulted in special school sport classes, which later became sport schools.
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New teaching conditions demanded systematic studies concerning the influence of 
training on health and growth of physical fitness of children and young people.

In the light of the above problems a group of pupils, attending five sport school 
classes, specializing in light athletics and handball, and a control group of pupils 
attending two classes with the traditional Schedule in physical education, were twice 
examined.

Altogether 145 pupils were examined, speed, jumping ability and strength being 
taken into account.

In order to show the differences in somatic build, height, weight, shoulder and hip 
breadth, thigh and carpus circumference were measured.

The obtained data were elaborated statistically.
The results showed great differentiation both in somatic build and in physical 

fitness between pupils practising sport and pupils having only traditional physical 
education lessons.
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Problemy treningu sportowego dzieci i młodzieży

Sport practice problems in children and teenagers

Sport dzieci i młodzieży jest niewątpliwie fundamentem sportu wy
soko kwalifikowanego. Kwestie dotyczące specyfiki treningu sportowego 
najmłodszych są od dawna przedmiotem wielu sporów. Szczególnie wiele 
kontrowersji dostarcza nadal sprawa dotycząca wieku, w którym należy 
rozpoczynać specjalizację sportową.

Zwolennicy wczesnej specjalizacji twierdzą, że należy ją rozpoczy
nać możliwie jak najwcześniej dowodząc, że rekordziści świata i ekstra
klasa zawodników w wielu dyscyplinach sportu są coraz młodsi. Prze
ciwnicy wczesnej specjalizacji uważają, że nie należy się z nią spieszyć 
i że trening dzieci i młodzieży nie powinien być zbyt intensywny oraz 
że należy go opierać na wszechstronnej, a nie specjalistycznej pracy 
treningowej.

Idąc za panującą modą utworzono u nas w kraju przed sześciu laty 
wiele klas sportowych o określonej specjalizacji, obejmujących dzieci 
od 11 roku życia. Za wcześnie jeszcze na szersze podsumowanie wyni
ków ich pracy, choć przeprowadzone dotąd badania i obserwacje nie 
nasuwają optymistycznych wniosków.

Niecelowości wczesnego rozpoczynania treningu specjalistycznego 
u dzieci dowiodła dobitnie praktyka. Dziecięcy czwórbój lekkoatletycz
ny stojący od szeregu lat na wysokim poziomie w jednej ze szkół pod
stawowych Jaworzna (która reprezentowała Polskę w międzynarodowych 
zawodach w tej konkurencji) dał w efekcie, według stwierdzeń trene-
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rów lekkoatletycznych tego miasta, zawodniczki i zawodników osiąga
jących w starszym wieku poziom najwyżej III klasy sportowej. Przy
kłady znikania ze stadionów niemal wszystkich rekordzistów dzieci 
w chwili przejścia do starszych kategorii wiekowych są powszechnie 
znane. Faktem jest na przykład, że ani jeden rekordzista Polski dzieci 
w żadnej konkurencji lekkoatletycznej nie został reprezentantem Polski 
juniorów ani seniorów.

Przeprowadzone przeze mnie badania ankietowe wśród 100 polskich 
biegaczy na krótkie dystanse wykazały, że wielu najlepszych z nich roz
poczynało trening specjalistyczny stosunkowo późno. Przeciętny wiek 
13 naszych najlepszych sprinterów osiągających wyniki w biegu na 100 m 
w granicach 10,2—10,5 sek, w którym rozpoczynali trening, wynosił 
17,6 lat. Rekordziści Polski okresu powojennego w biegach krótkich — 
E. Kiszka, Z. Stawczyk, M. Foik, W. Maniak i Z. Nowosz — zaczęli upra
wiać biegi krótkie po ukończeniu 20 roku życia. Wszyscy oni byli nie
wątpliwie talentami, lecz talent swój rozwinęli nie w wyniku wczesnej 
wąskiej specjalizacji. Wszyscy przed rozpoczęciem treningu sprinter- 
skiego uprawiali inne sporty. Podobne zjawiska stwierdzili także auto
rzy radzieccy. Butenko B. [1] podkreśla, że w składzie reprezentacyjnych 
zespołów radzieckich w ciągu wielu lat znajdowali się zawodnicy, któ
rzy rozpoczęli trening specjalistyczny w wybranej konkurencji stosun
kowo późno. Zaznacza on, że nieodosobnione są fakty świadczące o tym, 
że mistrzowie i rekordziści juniorów przechodząc do kategorii seniorów 
znikają z areny wielkiego sportu. Przyczyn tego jest według niego wiele, 
lecz za jedną z najważniejszych uważa wczesną specjalizację. Inny ra
dziecki autor, Dolja G. [2], przeprowadził analizę poziomu wyników 
10 najlepszych juniorek ZSRR w dziewięciu konkurencjach lekkoatle
tycznych w okresie 5 lat, w ciągu których stosowały trening specjalis
tyczny. Wyniki tych dociekań pozwoliły na wysnucie wniosku, który 
wskazuje na to, że osiągnięcie wysokich wyników w wieku juniorskim 
przez stosowanie intensywnego treningu wpływa ujemnie na dalszy po
stęp. Autor dochodzi do przekonania, że najbardziej celowa jest późna 
specjalizacja, rozpoczynana w wieku 15—16 lat, po uprzednim wszech
stronnym przygotowaniu fizycznym.

Wobec powyższego można stwierdzić, że wczesna specjalizacja, po
legająca na zwężonym zakresie środków treningowego oddziaływania 
na młode organizmy sportowców jest ze względu na ich perspektywy 
rozwojowe nie tylko niewskazana, lecz wręcz szkodliwa. Znany teoretyk, 
a zarazem i praktyk, Jan Mulak, mówiąc o niebezpieczeństwach wczesnej 
specjalizacji i wiążącym się z nią pośpiechu do osiągania wysokich wy
ników oraz uintensywnianiu treningu pisze: „...Najłatwiej nauczyć się 
podnoszenia intensywności treningu, zwiększania czasu pracy. Trudniej 
o zrozumienie, a zwłaszcza o przewidywanie skutków takich zabiegów. 
Wiedza w tym wypadku musi być pogłębiona i skonfrontowana z prak
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tyką. W przeciwnym razie trener staje się niebezpieczny. Tym bardziej, 
im bardziej ambitny. Dlatego przypatrując się wielu przypadkom nisz
czenia wielkich talentów zadaję sobie pytanie, kto kształcił tych zbyt 
odważnych, młodych trenerów. Nauczono ich tylko środków zapomina
jąc o dawkowaniu i etapach doskonalenia. Dlaczego rozbudowywano 
tylko ich ambicję, nie zwracając uwagi na sferę sumienia i etyki zawo
dowej?" [4],

Poruszone tak ważne zagadnienia sportu młodzieżowego przedstawio
ne zostały na przykładach zaczerpniętych z lekkiej atletyki. Należy jed
nak przypuszczać, że podobne zjawiska występują również w innych 
sportach. Trzeba bowiem pamiętać, że jednostronny, wczesny i inten
sywny rozwój w jakiejkolwiek dziedzinie działalności człowieka nie 
może prowadzić do pełnego, harmonijnego rozwoju i zadowalającego 
rozkwitu talentu.

Wydaje się, że do sportów o najwcześniej stosowanym treningu 
specjalistycznym należą te spośród nich, w których osiągnięcie naj
wyższego poziomu jest możliwe w wieku kilkunastu lat. W innych spor
tach, w których wiek osiągania najwyższego poziomu sportowego prze
kracza 20 lat, rozpoczynanie treningu specjalistycznego u dzieci zbyt 
wcześnie jest nie tylko bezcelowe, lecz wręcz szkodliwe.

Sport dzieci i młodzieży należy rozpatrywać z dwóch punktów wi
dzenia. Jeden z nich traktuje go jako atrakcyjny dla młodzieży i sku
teczny element powszechnego wychowania fizycznego, drugi natomiast 
jako podstawowy składnik wychowania zaplecza dla sportu wysoko 
kwalifikowanego.

W szkolnym wychowaniu fizycznym nie powinno się stawiać barier, 
pomiędzy jednostkami sportowo utalentowanymi a resztą młodzieży. 
Podstawowym środkiem wychowania fizycznego powinien być sport 
szkolny, bez niego bowiem jest ono przeżytkiem — według opinii samej 
młodzieży.

Nie stać nas jeszcze na to, by objąć całą młodzież liczbą godzin wy
chowania fizycznego potrzebną do faktycznego usportowienia. Opraco
wywane przez Instytut Pogramów Szkolnych Ministerstwa Oświaty 
i Wychowania programy wychowania fizycznego przyszłej szkoły dzie
sięcioletniej przewidują wydatny wzrost lekcyjnych i pozalekcyjnych 
godzin wychowania fizycznego i nastawione są na usportowienie mło
dzieży. Tworzenie szkół i klas sportowych jest jednak, zwłaszcza w chwili 
obecnej, akcją potrzebną i pożyteczną, pozwalającą na wszechstronny 
rozwój talentów sportowych.

Przy doborze kandydatów do klas i szkół sportowych, prócz oceny 
poziomu rozwoju morfologicznego i sprawnościowego, stosuje się testy 
wydolności i mówi się także o potrzebie stosowania testów psycholo
gicznych. Wszelkie dotychczasowe metody selekcji przydatne są nie
stety jedynie po to, by stwierdzić aktualny stan rozwoju dzieci i mło
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dzieży. Nie dają one jednak i nie mogą dawać możliwości prognozowa
nia rozwoju fizycznego i sportowego. Z praktyki sportowej wiadomo, że 
młodzież rozwija się pod wpływem ćwiczeń fizycznych niejednakowo. 
Talent sportowy ujawnia się często dopiero w trakcie uprawiania spor
tu. Wyjściowy poziom sprawności fizycznej nie decyduje o późniejszym 
rozwoju sportowym.

Rola selekcji wstępnej nie jest tak wielka jak się często jeszcze 
sądzi. Nie ma potrzeby ani sensu dobierać 10—12-letnich dzieci z odpo
wiednimi predyspozycjami i tworzyć z nich specjalistyczne grupy trenin
gowe. Organizując klasy sportowe czy też młodzieżowe grupy treningo
we w klubach wystarczy stosować przyjęte powszechnie kryteria selek
cji. Drugi etap właściwej selekcji powinien być prowadzony wśród dzie
ci uprzednio wstępnie wyselekcjonowanych po kilku latach wszechstron
nie uprawianego sportu. Wyselekcjonowana w ten sposób młodzież nie 
powinna stosować zwężonego treningu specjalistycznego, lecz wykony
wać różnorodne ćwiczenia rozwijające wszystkie podstawowe cechy 
motoryczne w stopniu dostosowanym do jej wieku i możliwości. Specja
lizacja w tym okresie powinna być realizowana poprzez doskonalenie 
techniki i stosowanie treningu specjalistycznego o średniej intensyw
ności.

V. Petrovskij i B. Butenko [1, 5], uogólniając doświadczenia sportu 
radzieckiego i NRD, proponują podobny i chyba najsłuszniejszy podział 
treningu sportowego, mającego na celu przygotowanie zawodników wy
sokiej klasy. B. Butenko [1] uważa, że „...każde dziecko, każdy chłopiec 
i dziewczyna (jeśli ma się na względzie ich sportową przyszłość) powinni 
przejść kolejno następujące etapy:
— etap stosowania wszechstronnych gier ruchowych ze stopniowym 

zwiększaniem trudności koordynacyjnych i ze wzrostem ich inten
sywności,

— etap różnorodnych gier sportowych,
— etap ćwiczeń specjalnych,
—1 etap stosowania ćwiczeń obejmujących wybraną dziedzinę sportu”.

Trener dwukrotnego mistrza monachijskiej Olimpiady V. Borzova, 
V. Petrovskij, przedstawiając propozycję ustawienia długofalowego pro
cesu przygotowania przyszłych miśtrzów olimpijskich, pisze: „W celu 
dokonania jakościowej selekcji do dziecięco-młodzieżowych szkół spor
towych należy organizować pod przewodnictwem nauczycieli wychowa
nia fizycznego i trenerów szkół sportowych specjalne grupy treningo
we, które by funkcjonowały w ciągu jednego roku. W tym czasie możliwe 
jest pełne określenie potencjalnych możliwości tych młodych sportow
ców, których należy wciągnąć do dalszego treningu, nastawionego na 
przygotowanie do igrzysk olimpijskich". Taką metodę selekcji stosuje 
się właśnie w znanej leningradzkiej szkole V. I. Alekseeva oraz w szko
łach NRD.
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Pełny cykl przygotowania przyszłych olimpijczyków powinien według 
V. Petrovskiego składać się z 5 okresów:

1. „Zawody" eliminacyjne i badania uczniów.
2. Nabór na podstawie określonych możliwości adaptacyjnych mło

dych zawodników 12—13-letnich w normalnej szkole w ciągu jednego 
roku.

3. Trening podstawowy 14—15-letnich zawodników (2—3 lat) w szko
le sportowej.

4. Specjalizacja początkowa lekkoatletów 16—17-letnich (2—3 lat).
5. Okres doskonalenia sportowego (od 18—20 roku życia).
Taki system przygotowania młodych zawodników nie wymaga zbyt 

dużych środków i pozwala jednocześnie realizować dwa zadania: ja
kościową selekcję i przygotowanie podstawowe zawodników.

Bieżąca, nawet najbardziej zaangażowana praca i nauka na popeł
nionych błędach, bez sięgania do głębszych analiz występujących zja
wisk i bez korzystania z cudzych doświadczeń, jest w dobie obecnej nie
porozumieniem.

Nasz dotychczasowy system selekcji i wstępnego szkolenia sporto
wego dzieci i młodzieży jest niestety, mimo naukowej pomocy ze strony 
uczelni wychowania fizycznego, improwizacją i eksperymentem nieco 
spóźnionym.

Piśmiennictwo
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Bonpoc cnopTHBHofi TpeHHpoBKH ^eTefi u MOJiofleHCH

PE3IOME 
t

IIpoÓJieMa cneuH(J)HKH cnopTHBHoń TpeHHpoBKH Aereń u MOJioseatH, AaBHO yate flBJiaeTCH 
cnopHbiM BonpocoM. CnennaJibHO pa3HorjiacHoń HBjmeTca npoóJieMa tbk Ha3MBaeMoń paH- 
Heft cnopTHBHoń cnenHajiH3aiiHH. Eft npoB03raomaTeaH «0Ka3biBai0T, ąto b coBpeMeHHOM 
cnopTe pyóe>KH BO3pacTa Bbicuień cnopTHBHoń paóoTocnocoÓHOCTH noHHżKaiOTCH, aro mh- 
poBbie peKopACMeHH h Beaymaa rpynna cnopTCMeHOB ecTb Bce MO/iowe h Ha stom ocho- 
B3HHH BblABHraiOT Te3HC HeOÓXOAHMOCTH paHHeii CneilHajIHCTHHeCKOlI CnOpTHBHOH TpeHHpoB
KH. OnnoHeHTH, b cboio oaepeAb, npe,nynpeJK,naioT nepea paHHeń cneuHa;iH3aiiHeń, yxa3u- 
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Ban onacHOCTH yrpo/Kaiomnc moaoamm opraHH3MaM bo BpeMH HanpHHteHHoft cneimajincTH- 
uecKoft TpeHHpOBKH.

CneilHajIHCTHHeCKafl TpeHHpOBKa MOHteT npHMeHHTCH, B CaMbIM paHHHM BO3paCTe, JIHIBb 
B Tex BHA3X cnopTa, B KOTOpHX AOCTHJKeHHC CaMOTO BblCOKOTO CnOpTHBHOTO ypOBHH BO3- 
mokho b BO3pacTe óojiee acchth JieT. B Apyrnx bhasx cnopTa, b kotophx cnopTHBHbie 
AOCTHH<eHHH npnxoAHT b B03pacie CBbime 20 JieT, npnMeHeHne paHHeft cnennajincTHnecKoń 
cnopTHBHon TpeHnpoBKn, He TOJibKO óe3 uejin, ho npocTO BpenHO. Othctjihbo noATBepntnaeT 
sto cnopTHBHaa npaKTHKa. MHorne yaeubie yKa3biBaiOT Ha to, hto paHHHH cnen.najiH3anna, 
BeaymaH k BbicoKOMy ypoBHio cnopTHBHbix AOCTHHteHHft b iohhopckhx KaTeropnsx, bcact 
k 3aaepxKe AaJibHeftmero pa3BHTHH, h c tohkh 3peHHH peKopACMeHCKOro cnopTa HBAHeTCH 
Henojie3Hoft h HeHyntHoft. OflHOCTopoHHee paHHee pa3BHTne He moskct cnocoócTBOBaTb non- 
noMy, rapMOHHHecKOMy pa3BHTHio TaJiaHra.

UejIblO TpeHHpOBKH AeTeft H MOJIOflejKH AOA5KHO ÓbiTb BCeCTOpOHHee pa3BHTHe 4>H3H- 
necKoft noATOTOBKH, oóyneHHe TexHHKe mhothx ocHOBHbix bhaob cnopTa, a TaKxe oópa3o- 
BaHne yBneneHua h nocTOHHHoft npHBbiHKH 3aHHMaTbcn cnoproM.

TpeHHpOBKa, uenbio KOTopoft HBAHeTCH AocTHHteHHe cnopTHBHoro MacrepcTBa, aoajkhh 
óbiTb nnaHOMepHan h npHMeHsrrca c npeAycMOTpeHHeM STanoB ÓKonornuecKoro h cnopTHBHoro 
pa3BHTHH MOJIOAeJKH, H He MOHteT CTpeMHTbCH K paHHHM BblCOKHM pe3yAbTaTaM.

Sport practice problems in children and teenagers

SUMMARY

The problems of training children and teenagers in sport have been a matter of 
argument for many years. Early specialization in sport seems to be a particularly 
controversial point. The advocates of such early specialization contend that the age 
limit of peak efficiency in present-day sport decreases, and world record holders and 
other leading sportsmen are younger and younger. Therefore, they assume that specia- 
lised training should begin early. The opponents, however, warn against such early 
specialization pointing out that young people are exposed to serious danger during 
such intensive special training.

Special training may be applied very early only in branches of sport in which the 
best results can be achieved by teenagers. In other sport events in which the best 
results are achieved by competitors over 20 years old, such special training begun 
early proves to be not only useless, but also harmful. Practical experience confirms 
this. Many authors point out that early specialization results in limitation of further 
development even though it brings ąuick progress and a high standard among teena
gers; thus, it must be considered inadvisable and disadvantegous as far as highly 
specialized sport is concerned. One-sided early development cannot lead to fuli and 
harmonious development of talent.

The purpose of training in sport for children and teenagers should be all-round 
physical education; they should learn the basie sports and sport should become their 
habit and passion. Training for championship ought to be planned and carried out 
in accordance with the development of teenagers; it should not attempt to get the best 
results too early.
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Badania nad kulturą czasu wolnego mieszkańców osiedli

Investigations on leisure time among inhabitants of new 
housing estates

Coraz liczniejsze głosy naukowców, ukazujące ujemny wpływ współ
czesnej cywilizacji technicznej na życie i organizm ludzki, sygnalizują 
potrzebę odnowy psycho-fizycznych funkcji organizmu.

Postępujący proces urbanizacji, mechanizacji i automatyzacji pro
dukcji obniża wydatnie udział ruchowych funkcji człowieka w czasie 
pracy angażując w zamian w znacznym stopniu centralny system ner
wowy. Organizm ludzki przystosowując się do nowych warunków, nie
korzystnych dla zdrowia, coraz bardziej traci zdolności adaptacyjne do 
zwiększonej aktywności ruchowej.

Zaburzenia naturalnych warunków ekologicznych człowieka, będące 
konsekwencjami współczesnej organizacji życia społecznego i warun
ków pracy, oraz oddziaływanie na organizm człowieka szeregu nieko
rzystnych bodźców powodują zachwianie równowagi psycho-fizycznej 
ustroju.

Podstawowym warunkiem likwidacji niekorzystnych skutków dla 
organizmu, wynikających z żywiołowego postępu technicznego, jest pra
widłowo zorganizowany wypoczynek po pracy, uwzględniający różno
rodną aktywność ruchową człowieka, która jest czynnikiem modelującym 
stan morfo-fizjologiczny organizmu, zachowującym lub przywracającym 
zdrowie.

Mimo iż obserwuje się stały wzrost świadomości społecznej o pro
filaktycznej i higienicznej funkcji aktywności ruchowej w procesie 
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utrzymania zdrowia i dobrej kondycji fizycznej, nadal jednak ten ro
dzaj wypoczynku nie jest tak rozpowszechniony w społeczeństwie, jak 
wymagają tego warunki współczesnego życia i potrzeba szybkiej i co
tygodniowej odnowy.

Sposób spędzania czasu wolnego uwarunkowany jest wieloma czyn
nikami, z których najważniejsze są:

a) ilość wolnego czasu dyspozycyjnego,
b) ukształtowane nawyki wypoczywania,
c) zainteresowania rozbudzane przez szkołę, dom, środki masowego 

przekazu,
d) wykształcenie i rodzaj wykonywanej pracy,
e) standard życia i status społeczny.
Wypoczynek po pracy dzielimy na:

— wypoczynek codzienny, 
j— wypoczynek świąteczny,
— wypoczynek doroczny (urlopowy).

Wypoczynek urlopowy, a coraz częściej i cotygodniowy, zazwyczaj 
wiąże się ze zmianą środowiska przestrzennego i trybu życia. Oznacza 
to zwykle możliwość regeneracji na świeżym powietrzu, w kontakcie 
z przyrodą, zmianę stylu życia i sposobu spędzania czasu w oparciu 
o posiadane nawyki i wzory wypoczywania. Z badań sondażowych do
konywanych w Polsce wynika, że zainteresowanie wypoczynkiem do
rocznym i świątecznym poza miejscem zamieszkania jest duże. Określa 
się, że w roku 1975 z zorganizowanych form wypoczynku urlopowego 
skorzystało około 4 miliony osób z całego terytorium Polski.

Pod względem fizjologicznym największe znaczenie dla zachowania 
sprawności człowieka do pracy ma jednak wypoczynek codzienny [5, 12]. 
Niezbędnym elementem tego wypoczynku jest aktywność ruchowa, 
w której zasadniczą rolę powinny odgrywać zajęcia o formach rekreacyj
no-sportowych, jak dłuższe spacery, biegi kondycyjne, gry i zabawy 
ruchowe, sporty wodne itp. Istotną sprawą jest zapewnienie warunków 
dla tego rodzaju wypoczynku w postaci dostępnych terenów, zagospoda
rowanych urządzeniami przystosowanymi do uprawiania zróżnicowa
nych form zajęć rekreacyjno-sportowych.

Duże miasta o ukształtowanej architekturze charakteryzuje zazwyczaj 
planowy układ urbanistyczny. Dysponują one zwykle niewielkimi prze
strzeniami wolnymi, przystosowanymi do potrzeb wypoczynkowych 
mieszkańców [H].

Żywiołowy rozwój powojennego budownictwa mieszkaniowego spo
wodował powstanie osiedli skupiających dużą liczbę mieszkańców na 
stosunkowo niewielkiej przestrzeni. Wobec wysokiej i wzrastającej 
wciąż liczby obywateli zamieszkujących nowe osiedla mieszkaniowe, 
problem tworzenia w nich warunków prawidłowego wypoczynku wyda- 
je się bezsporny. Wypowiedzi mieszkańców osiedli odnośnie do prefe-
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rencji wypoczynkowych i miejsc ich realizacji świadczą, że przeciętny 
obywatel chce wypoczywać w pobliżu swego miejsca zamieszkania [16]. 
Tymczasem tereny wypoczynkowe osiedla, mimo iż stanowią ważny ele
ment posiadający zasadnicze znaczenie dla codziennego wypoczynku 
mieszkańców, nie znajdują odzwierciedlenia w urbanistycznych planach 
wielu osiedli mieszkaniowych. Uwzględniane są w nich najczęściej urzą
dzenia zabawowe dla dzieci, i to zazwyczaj w rozmiarach zbyt szczu
płych, nie wynikających z rzeczywistych potrzeb mieszkańców. Widocz
ny jest brak podstawowych terenów do wypoczynku aktywnego mło
dzieży i dorosłych, terenów zielonych, które mogą spełniać wielorakie 
funkcje w organizowaniu wypoczynku, rozrywki i zapewnieniu higie
nicznych warunków wypoczywania, brak urządzeń rekreacyjno-sporto
wych, gwarantujących wszechstronną realizację programu wypoczynku 
czynnego.

W publikacjach krajowych i zagranicznych coraz- częściej spotykamy 
się z modelowymi, ciekawymi rozwiązaniami urbanistycznymi terenów 
ogólnoosiedlowych, zapewniających prawidłowy a zarazem atrakcyjny 
sposób wypoczywania [1, 10]. Należy się spodziewać, iż w przyszłym 
planowaniu miast i osiedli zagadnienie wypoczynku codziennego będzie 
miało należną sobie rangę i znajdzie wyraz w lokalizacji terenów i urzą
dzeń rekreacyjnych.

O konieczności zapewnienia mieszkańcom miast warunków do ćo- 
dziennego wypoczynku po pracy świadczy potrzeba społeczna, wyraża
jąca się troską o zdrowie i dobre samopoczucie społeczeństwa, a tym 
samym efektywnością codziennej pracy zawodowej. Świadczą o tym 
również wypowiedzi mieszkańców miast, którzy pod wpływem propa
gandy docierającej z powszechnych środków informacji i masowego 
przekazu w coraz większym stopniu uświadamiani są o profilaktycznej 
funkcji wypoczynku czynnego.

Badania sondażowe, przeprowadzone w wybranych osiedlach miesz
kaniowych miast Polski Południowej, ukazują stosunek mieszkańców 
tych osiedli do wypoczynku po pracy.

Zasadniczym celem badań było określenie stopnia zainteresowań 
i preferencji wypoczynkowych mieszkańców oraz ocena warunków reali
zacji wypoczynku w obrębie badanych osiedli.

Metoda pracy

W badaniach zastosowano dwie techniki — ankietową i wywiady. 
Problematyka badań ankietowych dotyczyła następujących zagadnień:

1) budżetu czasu wolnego różnych warstw społecznych,
2) określenia najczęściej spotykanych wzorców zachowań ludności 

w czasie wolnym od pracy,
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3) ustalenia potrzeb mieszkańców w zakresie:
— struktury organizacyjno-programowej zajęć rekreacyjnych w osiedlu,
— bazy materialnej w obrębie osiedla i niedalekiej odległości od miejsca 

zamieszkania.
Aktualny stan zagospodarowania przestrzennego osiedli badano za 

pomocą kwestionariusza, określającego wielkość i rodzaj obiektów oraz 
urządzeń rekreacyjnych. Badaniami objęto pięć osiedli mieszkaniowych, 
w tym dwa w Częstochowie i po jednym w Rzeszowie, Bochni i w Żywcu 
[7, 8]. Na rozprowadzoną ankietę odpowiedziało 1225 osób obojga płci 
w wieku od 18 do 68 lat, w tym 54,6% kobiet i 45,4% mężczyzn. Badania 
przeprowadzono w roku 1974 i 1975.

Wyniki badań

Najliczniej reprezentowaną grupą wśród badanych (46,6%) stanowiły 
osoby w wieku od 30 do 39 roku życia, pozostałe 17,4% przypada na 
osoby w wieku od 18 do 29 lat, a 36,0% to respondenci powyżej 40 roku 
życia.

Analizując strukturę badanych pod względem wykształcenia należy 
stwierdzić, że w badanej populacji dominowały osoby z wykształceniem 
średnim (59,9%), co w zasadniczy sposób rzutowało na wyniki badań 
odnośnie do preferencji, stylu życia i stopnia kultury czasu wolnego osób 
badanych. Dane liczbowe dotyczące wykształcenia respondentów pre
zentuje tabela I.

Jednym z zasadniczych warunków realizacji prawidłowego wypo
czynku po pracy jest dysponowanie czasem wolnym, co uzależnione 
jest przede wszystkim od wieku i płci.

W wyniku przeprowadzonych badań stwierdzono, że budżet wolnego 
czasu przeciętnego obywatela średniej wielkości miast w Polsce waha 
się w granicach od jednej do kilku godzin. Prawie połowa badanej po
pulacji dysponuje w ciągu dnia 2—3 godzinami wolnymi, jednakże już 
tylko %() kobiet wobec V5 mężczyzn przeznacza na wypoczynek po pracy 
więcej niż 3 godziny w ciągu dnia roboczego (tab. II). Czas ten wyko-

Struktura badanych pod względem wykształcenia 
Structure of people examined according to their education

Tabela I — Table I

Wykształcenie Kobiety Mężczyźni Ogółem

Podstawowe 28,7 21,6 25,1
Średnie •69,1 60,6 59,9
Wyższe 12,2 17,8 15,0
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Tabela II — Table II

Struktura czasu wolnego badanych 
Structure of leisure

Płeć 1 9- 2—3 g. ponad 3 g.

Kobiety 43,2 46,1 10,7
Mężczyźni 23,3 55,3 21,4

rzystywany bywa przez badanych w różny sposób i tu należy zaznaczyć, 
że preferowane formy wypoczynku różnią się w badanej populacji w za
leżności od płci, wieku i wykształcenia.

Jak wynika z badań, zrozumienie znaczenia aktywności ruchowej 
w wypoczynku istnieje tylko u V3 badanych. 35,8% respondentów bo
wiem uważa, że wypoczywają najlepiej biorąc udział w aktywnych for
mach wypoczynku w oparciu o dużą porcję ruchu, 42,6% osób wymie
nia na równi wypoczynek czynny i bierny, a 21,6% osób uznaje za naj
skuteczniejszy wypoczynek bierny.

Odzwierciedleniem tych deklaracji są różne formy wypoczynku, jakie 
wymieniają badani w swych wypowiedziach ankietowych.

Najpopularniejszą i najczęściej stosowaną formą wypoczynku co
dziennego jest spacer. Za tym rodzajem regeneracji organizmu wypo
wiedziało się 60,3% badanych. Wysoką pozycję w zagospodarowaniu 
budżetu czasu wolnego (drugie miejsce po spacerze) zajmuje telewizja. 
Nadal więc ta forma wypoczynku biernego znajduje dużo zwolenników 
w społeczeństwie polskim. Zajęcia rekreacyjno-sportowe zostały wymie
nione jako trzecie z kolei, a na dalszych miejscach znalazły się: słuchanie 
radia, praca na działce, spotkania towarzyskie, gry stolikowe.

Z zestawienia danych wynika, że płeć nie wpływa w sposób zasad
niczy na stan zainteresowań rekreacyjnych. Różnice te są natomiast dość

Tabela III — Table III

Preferowane formy wypoczynku
Forms of leisure that are preferred — according to sex

L
Formy zajęć Kobiety Mężczyźni Ogółem

Spacer 65,3 39,5 52,4
Telewizja 40,4 28,9 34,7
Sporty rekreacyjne 17,5 38,8 28,1
Kino 25,2 23,7 24,4
Działka 19,0 27,1 23,0
Spotkania 22,9 14,6 18,7
Radio 17,5 19,8 18,6
Brydż 1,9 19,2 10,5
Majsterkowanie 3,9 15,6 9,7
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I

Tabela IV— Table IV 

Stopień uczestnictwa w zajęciach rekreacyjnych według wy
kształcenia1

Participation in recreation — according to education

Rodzaj zajęć Podstawowe Średnie Wyższe

Spacer 28,6 60,0 68,7
Telewizja 42,8 37,5 23,8
Sporty rekreacyjne 3,6 33,0 47,6
Kino 17,8 26,8 28,6
Działka 28,5 21,4 19,0
Spotkania towarzyskie 17,8 24,1 14,3
Radio 32,1 14,3 9,5
Brydż, szachy 3,5 9,0 19,0
Majsterkowanie 10,7 9,0 9,5

wyraźne, jeżeli będziemy rozpatrywać badanych z punktu widzenia struk
tury wykształcenia (tab. IV).

Aktywne formy wypoczynku, jak zajęcia rekreacyjno-sportowe i spa
cer dominują w grupach osób posiadających wykształcenie średnie 
i wyższe, natomiast respondenci z wykształceniem podstawowym znacz
nie częściej spędzają czas wolny w sposób bierny.

Pozostałe formy zajęć realizowane w czasie wolnym nie wykazują 
znaczniejszych różnic w odniesieniu do wykształcenia osób badanych.

Zainteresowanie społeczności osiedlowej organizacją różnorodnych 
form wypoczynku jest duże. Wszyscy badani wypowiedzieli się przede 
wszystkim za potrzebą organizacji imprez i zajęć rekreacyjnych dla 
dzieci i młodzieży. Równocześnie spora liczba osób dorosłych zadekla
rowała udział:
■—■ w zajęciach o formach rekreacyjno-sportowych 67,2%
— w zajęciach o formach kulturalno-rozrywkowych 66,7%
— w zajęciach o formach turystycznych 54,8%

Ta duża liczba osób, które chętnie brałyby udział w różnorodnych 
imprezach rekreacyjnych, świadczy o potrzebie organizacji wypoczynku 
w zwartych środowiskach osiedlowych oraz wskazuje kierunki działa
nia w zakresie organizacji i programowania form wypoczynku wzbudza
jących największe zainteresowanie mieszkańców.

Analizując zainteresowania mieszkańców osiedli pod względem form 
rekreacyjno-sportowych można stwierdzić, że najbardziej pożądaną for
mą wypoczynku czynnego jest uprawianie pływania (41,9%) oraz uczest
nictwo w grach sportowych (38,7%). Szczególnie siatkówka jest naj
częściej stosowaną grą w rekreacji, co stwierdzono również na podsta
wie badań nad zainteresowaniami i wzorcami zachowań osób przebywa
jących na wczasach pobytowych [6]. Dużą popularnością wśród badanych
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Tabela V — Table V

Preferencje rekreacyjno-sportowe według płci
Recreational and sport preferences according to sex

Formy zajęć Kobiety Mężczyźni Ogółem

Pływanie 35,4 48,4 41,9
Gry sportowe 30,8 46,6 38,7
Łyżwiarstwo 30,8 36,0 33,4
Gimnastyka 29,3 28,6 28,9
Tenis 19,1 15,8 17,4
Inne 15,0 12,9 13,9

cieszą się takie formy zajęć, jak: łyżwiarstwo, gimnastyka, tenis. Ogól
ny obraz preferencji rekreacyjno-sportowych przedstawia tabela V.

Zainteresowania udziałem w zajęciach rekreacyjnych pokaźnej liczby 
osób, które deklarują swój udział często w kilku z wymienionych wy
żej form, posiadają charakter konsumpcyjny. Świadczą o tym puste pla
ce gier i zabaw usytuowane w niektórych osiedlach, gdzie organizacja 
rekreacji nie idzie w parze z tworzeniem warunków do jej realizacji. 
Liczny udział mieszkańców osiedli w wytypowanych formach rekreacyj
nych obserwuje się tylko w tych osiedlach, w których działa animator, 
zajmujący się organizowaniem życia rekreacyjno-sportowego w osiedlu.

Wysoka ranga aktywnych form wypoczynku wyrażona w preferen
cjach respondentów wykazuje konieczność zainteresowania tym proble
mem czynników odpowiedzialnych za rozwój rekreacji w osiedlach 
mieszkaniowych. Prawidłowo i ciekawie zorganizowane zajęcia mogłyby 
się stać czynnikiem wychowawczym, modelującym postawy, wyrabia
jącym nawyki czynnego uczestnictwa w formach najbardziej pożądanych 
z punktu widzenia regeneracji sił oraz kształtowania kultury czasu wol
nego. • X

Zainteresowanie mieszkańców badanych osiedli turystyką jest rów
nież zróżnicowane i wyraża się, podobnie jak w formach rekreacyjno- 
-sportowych, deklaracją udziału w imprezach o charakterze turystyki 
zorganizowanej. Turystyka jest tą formą wypoczynku, która wiąże się 
ze zmianą środowiska przestrzennego, a więc wymaga zwiększonego 
budżetu czasu wolnego oraz korzystania ze środków transportu.

W organizacji wypoczynku codziennego tylko niewielka liczba osób 
może spełnić te wymagania. Są to najczęściej osoby dobrze sytuowane, 
posiadające własne środki lokomocji (samochód, motocykl, rower) oraz 
osoby samotne, dysponujące większym zasobem czasu wolnego w związ
ku ze zmniejszoną ilością obowiązków rodzinnych.

Zwolennikami turystyki zorganizowanej są przede wszystkim kobie
ty, natomiast mężczyźni przedkładają turystykę indywidualną.
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O stopniu popularności form turystycznych wśród mieszkańców osie
dli świadczy fakt częstotliwości uczestnictwa w imprezach turystycz
nych, która przedstawia się następująco:
1 lub 2 razy w roku wyjeżdża na wycieczkę 
5—6 razy w roku wyjeżdża na wycieczkę
1 raz w miesiącu wyjeżdża na wycieczkę 
w każdy wolny dzień od pracy wyjeżdża 

na wycieczkę
nie wyjeżdża wcale

26,6% badanych
24,5%
17,3%

8,1%
23,5%

Powyższe dane zebrane w miastach liczących od 16 do 200 tys. miesz
kańców świadczą, że potrzeby turystyczne mieszkańców miast o względ
nie dobrych warunkach ekologicznych środowiska nie są tak rozwinięte 
jak w dużych aglomeracjach miejskich. Badania przeprowadzone w mia
stach skupiających przemysł, w których zagrożenie zdrowia wynikające 
ze szkodliwych czynników jest duże, wykazały, że wypoczynek poza 
miejscem zamieszkania jest bardziej popularny wśród obywateli tych 
miast niż w miastach małych.

Wyniki badań przeprowadzonych w Krakowie w roku 1969 wyka
zały, że 25% badanych mieszkańców wyjeżdża w dni świąteczne poza 
Kraków prawie co tydzień (latem) kierując się głównie do strefy pod
miejskiej i południowej [18], Podobne badania dokonane w Poznaniu 
pozwoliły stwierdzić, że około 34% mieszkańców wyjeżdża poza miasto 
latem i około 19% wiosną [9].

Zaledwie 8,1% osób wyjeżdżających systematycznie na weekendy 
z badanych miast świadczy o mało jeszcze rozbudzonych potrzebach 
wypoczynku w kontakcie z przyrodą oraz o niedocenianiu roli aktyw
nego wypoczynku w warunkach korzystnych dla zdrowia, sprzyjają
cych procesowi odnowy. Sytuację tę potwierdza fakt, że największym 
zainteresowaniem cieszą się wycieczki samochodowe (45,2%), mniej ko
rzystne z punktu widzenia zwiększonej potrzeby aktywności fizycznej. 
Można przypuszczać, że preferencje turystyczne badanych mają zwią
zek z realnymi możliwościami uczestnictwa w imprezach. Najczęstszą 
formą organizacyjną wycieczek są imprezy autokarowe o charakterze 
wypoczynkowym i krajoznawczym, stąd prawdopodobnie tak duże za
interesowanie badanych tym rodzajem turystyki.

Turystyka kwalifikowana, częściej stosowana w formie indywidual
nych wypadów, ma również swoich zwolenników wśród badanych. 
Najchętniej realizowaną formą turystyki kwalifikowanej są wycieczki 
pieszo-górskie, uprawiane przez 27,8% badanych oraz pieszo-nizinne 
(18,4%). Dokładne dane dotyczące udziału badanych w imprezach tu
rystycznych przedstawia tabela VI.

Zainteresowania kulturalno-rozrywkowe badanych znalazły odzwier
ciedlenie w wypowiedziach ankietowych, w których respondenci ubie
gają się o pomoc w zorganizowaniu życia kulturalno-rozrywkowego
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Tabela VI— Table VI

Preferencje turystyczne według płci 
Tourist preferences according to sex

Rodzaj turystyki Kobiety Mężczyźni Ogółem

Samochodowa 48,9 41,6 45,2
Pieszo-górska 30,0 25,4 27,8
Pięszo-nizinna 14,6 21,3 18,4
Rowerowa 9,8 25,0 17,4
Kajakowa 6,0 7,7 6,8

w osiedlu. Mimo że w każdej dzielnicy istnieje kilka placówek kultural
no-oświatowych, które proponują program dostosowany do zróżnicowa
nych potrzeb odbiorców, to jednak niedostateczna informacja o działal
ności tych instytucji nie stwarza należytego klimatu do uczestnictwa 
w imprezach. Dzielnicowe placówki kultury zazwyczaj nie obejmują 
swym zasięgiem całej dzielnicy oraz nie nakłaniają do korzystania z dóbr 
kultury, jakich dostarczają.

Stopień uczestnictwa w kulturze obywateli polskich, mierzony liczbą 
osób odwiedzających placówki kultury, jest niewielki [4], Badania prze
prowadzone przez pracowników Uniwersytetu Łódzkiego dowiodły, że 
zaspokojenie potrzeb kulturalnych w stopniu wystarczającym jest dome
ną niektórych tylko warstw społecznych, np. dziennikarzy, u których 
udział w życiu kulturalnym wynika często z obowiązków zawodowych 
lub specyfiki pracy [13],

Osoby z wykształceniem wyższym, szczególnie o profilu inżynieryj
no-technicznym, uskarżają się na niedostateczne zaspokojenie potrzeb 
kulturalnych, wynikające z braku czasu lub braku warunków do realiza
cji tych zainteresowań.

»c
Wydaje się, że dobrze zorganizowana informacja i propaganda, która 

docierałaby do każdego mieszkańca osiedla umożliwiłaby mieszkańcom 
osiedli udział w niektórych interesujących ich imprezach kulturalnych. 
Ciekawie rozpropagowane imprezy, np. przez' gęste rozmieszczenie 
w osiedlu plakatów przygotowanych przez plastyczny zespół dziecięcy 
działający przy osiedlowych placówkach kultury, przynoszą efekty w po
staci dobrej frekwencji na imprezie. W ankiecie respondenci stwierdza
ją, że najlepszą i najbardziej pożądaną formą informacji jest umieszcze
nie ogłoszeń o imprezach na tablicy w klatce schodowej. Mimo iż ten ro
dzaj informacji jest bardziej czasochłonny i kłopotliwy dla organizato
rów, spełnia on swą rolę lepiej niż ogłoszenie wywieszone w specjalnych 
punktach informacyjnych, do których większość mieszkańców nie do
ciera.

Zainteresowania różnymi formami zajęć rekreacyjno-sportowych zna-
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lazły odbicie w proponowanym przez respondentów zagospodarowaniu 
przestrzennym osiedla.

Nieodzowne — zdaniem osób badanych — są place gier i zabaw, które 
jeżeli nawet istnieją w osiedlu, zazwyczaj są zbyt małe, niedostatecznie 
zagospodarowane mało interesującymi urządzeniami do zabaw dziecię
cych. Większość badanych postuluje budowę lub rozbudowę placów za
baw i gier jako jedno z ważniejszych zadań, rozwiązujących przynaj
mniej częściowo problem rekreacji dziecięcej w pobliżu miejsca zamiesz
kania. W wypowiedziach swych często wyrażają chęć pomocy społecz
nej w realizacji zadań, sugerując nawet konkretne formy rozwiązań 
przestrzennych oraz lokalizację proponowanych urządzeń.

O potrzebie budowy urządzeń rekreacyjnych w osiedlach świadczą 
liczby osób wykazujących rodzaj proponowanych urządzeń przyosiedlo- 
wych. Poza placami gier i zabaw dziecięcych oraz ogródków jordanow
skich dorośli widzą potrzebę budowy boisk do siatkówki, które mogą słu
żyć również do popularnych małych gier uprawianych często przez mło
dzież w nieodpowiednich punktach miasta, np. na ulicy. Za jedno z naj
ważniejszych urządzeń respondenci uznali również lodowisko, które po_- 
winno się znaleźć w każdym dobrze zagospodarowanym osiedlu.

Propozycje badanych dotyczące zagospodarowania przestrzennego 
osiedla urządzeniami rekreacyjno-sportowymi zamieszczono w tabeli VII.

Częstotliwość użytkowania urządzeń i terenów rekreacyjnych deter
minuje ich lokalizację. Jako niezbędne dla potrzeb codziennej rekreacji 
czynnej, winny być tak zlokalizowane, aby stwarzać możliwość szybkie
go dotarcia do nich. Według Wirszyłło [17] promień obsługi urządzeń re
kreacyjnych nie powinien przekraczać 600 m, a więc waha się w grani
cach do 10 minut czasu dojścia. Taka lokalizacja stwarza prawidłowe wa-

Tabela VII — T a b 1 e VII

Propozycje zagospodarowania osiedla urzą
dzeniami rekreacyjnymi

Proposed recreational facilities on housing 
estates

Rodzaj urządzeń % odpowiedzi

Boisko do siatkówki 67,8
Place gier i zabaw 62,6
Lodowisko 61,5
Kąpielisko 57,6
Boisko do koszykówki 45,8
Ścieżki rowerowe 43,6
Boisko do piłki nożnej 37,7
Górka saneczkowa 33,7
Korty tenisowe 31,9
Sala gimnastyczna 27,5
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runki realizacji czynnego wypoczynku oraz daje gwarancję frekwencji 
mieszkańców na terenach rekreacyjnych.

Wypowiedzi respondentów dotyczące kwestii czasu na dojście do tych 
urządzeń wskazują, że najodpowiedniejsza odległość od miejsca zamiesz
kania do centrum rozrywki i rekreacji kształtuje się, podobnie jak stwier
dził Wirszyłło, w granicach 10 minut drogi pieszej. Dane te ilustruje ta
bela VIII. •

Tabela VIII — Table VIII

Odległość urządzeń rekreacyjnych od osiedla we
dług czasu dojścia

Distance between recreational facilities and hou-
sing estates

Odległość w min. % odpowiedzi

5 13,6
10 61,0
15 15,9
20 9,4

Osiedle jest środowiskiem, które poprzez funkcjonowanie instytucji 
rekreacyjnych może spełnić ważne zadanie w zakresie oddziaływań wy
chowawczych oraz przygotowania mieszkańców do społecznie aprobo
wanego spędzania czasu wolnego [2].

Instytucje rekreacyjne działające na rzecz osiedla to osiedlowe ogni
sko TKKF, koło PTTK oraz dzielnicowe placówki kultury, do których na
leżą: domy kultury, kluby, świetlice, wypożyczalnie książek, czytelnie 
itp.

Ognisko TKKF działa tylko w dwóch z pięciu osiedli badanych, nato
miast żadne z nich nie posiada koła PTTK. Powołanie ogniska TKKF po
stuluje 58,0% respondentów tych osiedli, w których nie istnieje żadna 
działalność programowa w zakresie rekreacji. Preferowane przez respon
dentów formy wypoczynku znajdują wyraz w propozycjach dotyczących 
powołania ogniska TKKF z następującymi sekcjami: gier zespołowych, 
narciarską, tenisa ziemnego, pływacką, gimnastyczną i kolarską. Zwolen
ników założenia osiedlowego koła PTTK jest 50,3%. Respondentów inte
resuje przede wszystkim sekcja turystyczno-krajoznawcza.

Działalność rekreacyjna w osiedlu powinna rozwijać się nie tylko 
w oparciu o ognisko TKKF i koło PTTK, lecz również o wypożyczalnię 
sprzętu sportowo-turystycznego, która zapewnić może prawidłową reali
zację tej działalności.

Wypożyczalnia tego typu znajduje się tylko w jednym.z badanych 
osiedli. Mieszkańcy pozostałych osiedli uważają, że w ich osiedlu nale
żałoby zorganizować wypożyczalnię sprzętu i proponują, by w zakres jej 
wyposażenia wchodziły: piłki, rakietki do kometki i tenisa, łyżwy, narty, 
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rowery, namioty, śpiwory, materace, kuchenki gazowe, plecaki oraz ka
jaki.

Niektórzy z badanych posiadają również własny sprzęt sportowo-tu
rystyczny, który świadczy o indywidualnym udziale w wybranych for
mach wypoczynku. Jest to jednak najczęściej stosowany sposób spędza
nia czasu wolnego w rekreacji dzieci i młodzieży.

Doświadczenia nad rozwijającą się nową formą rekreacji czynnej 
w osiedlu, tzw. ścieżką zdrowia, wykazują, że forma ta cieszy się popu
larnością głównie wśród młodzieży. Można przypuszczać, że realizacja 
tego typu aktywnych zajęć ruchowych na otwartych terenach rekreacyj
nych osiedla również przez dorosłych przyczyniłaby się do upowszech
nienia wzorów aktywnego uczestnictwa w społecznie aprobowanych for
mach rekreacji, a tym samym podniosłaby wybitnie kulturę wypoczynku 
w społeczeństwie polskim.

Dyskusja

Społeczeństwo nasze cechuje postawa bierno-konsumpcyjna wobec 
wypoczynku. Przekonują o tym liczne badania sondażowe (Skórzyński, 
Strzemińska, Ziirn, Gładysz, Mazurkiewicz), przeprowadzane w różnych 
środowiskach społecznych. Realizacja wypoczynku odbywa się głównie 
na zasadzie korzystania z wzorów przyjętych z tradycyjnego stylu ży
cia [2].

Aspiracje dotyczące sposobu spędzania czasu wolnego świadczą o zro
zumieniu potrzeb i docenianiu korzyści płynących z aktywnych form wy
poczynku, jednakże z tymi wyraźnie wzrastającymi aspiracjami nie idzie 
w parze ich realizacja. Wskazuje to z jednej strony na brak warunków do 
spełnienia oczekiwań, a z drugiej strony na słabe jeszcze przygotowanie 
społeczeństwa do indywidualnego wypoczynku o formacji czynno-rucho- 
wej.

Osiedle mieszkaniowe jest terenem, na którym zachodzą różnorodne 
procesy związane z całokształtem życia ludzkiego. Osiedle jest miejscem 
wypoczynku po uwolnieniu się od obowiązków dnia codziennego. Tu na
wiązują się więzi społeczne, kształtują się wzory i upodobania wypoczyn
kowe [11],

Konieczne wydaje się powoływanie spośród aktywu mieszkańców jed
nostek organizacyjnych jak ogniska TKKF i PTTK, które zajęłyby się 
organizacją i popularyzacją wypoczynku w osiedlu, szczególnie o for
mach rekreacyjno-sportowych i kulturalno-rozrywkowych. Rola tych jed
nostek powinna polegać na przyciąganiu mieszkańców do udziału w ak
tywnych formach zajęć oraz angażowaniu ich w prace społeczne, doty
czące budowy obiektów i urządzeń rekreacyjnych, które będą wzboga
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cać możliwości uprawiania różnorodnych form aktywności ruchowej, do
stosowanej do potrzeb odbiorców. Wymieniane urządzenia, które mają 
zaspokoić potrzeby aktywnego uczestnictwa w zajęciach ruchowych 
w osiedlu, winny być brane pod uwagę w wypadku realizacji zagospoda
rowania przestrzennego osiedla.

Działalność inspiracyjna animatora wywodzącego się z własnego śro
dowiska oraz inicjatywa zespołu mogą mieć ogromny wpływ wychowaw
czy na mieszkańców, mogą spełnić poważne zadanie w kształtowaniu po
stawy twórczej wobec wypoczynku. Włączenie mieszkańców osiedli do 
współudziału w tworzeniu programów działalności zespołów ćwiczeb
nych, klubów, świetlic i dzielnicowych domów kultury przyczyniłoby się 
z pewnością do poszerzenia kręgu odbiorców programu i uaktywnienia 
społeczeństwa na tym odcinku.

Równoległa praca pedagogów w wyrabianiu u młodzieży nawyków 
racjonalnego wypoczynku przyniesie efekty w postaci zdrowego pod 
względem psychicznym i fizycznym społeczeństwa, przygotowanego do 
spełniania określonych zadań i udziału w kształtowaniu społeczno-gospo
darczego rozwoju kraju.

Wnioski

1. Badania przeprowadzone w wybranych osiedlach mieszkaniowych 
pozwalają na stwierdzenie, że o stopniu popularyzacji form rekreacyj
nych, realizowanych w obrębie osiedla decyduje:
— struktura społeczna mieszkańców,
— struktura urządzeniowo-przestrzenna osiedla,

— struktura organizacyjno-programowa instytucji, zajmujących się po
pularyzacją rekreacji w osiedlu.
2. Duża liczba mieszkańców osiedli, deklarujących udział w różnorod

nych imprezach rekreacyjnych, sugeruje społeczną potrzebę organizacji 
wypoczynku w osiedlu.

3. Skracanie czasu pracy, przybierające konkretne rozmiary w formie 
wolnych sobót bez konieczności ich odpracowania i związane z tym po
trzeby generalnego rozwiązania problemu wypoczynku — szczególnie 
mieszkańców miast — powinny pobudzić specjalistów odpowiedzialnych 
za kierunki rozwoju polityki socjalnej w Polsce do szerszego zaintereso
wania się tym zagadnieniem.

4. Wobec wzrastających potrzeb mieszkańców miast odnośnie do rea
lizacji aktywnego wypoczynku w pobliżu miejsca zamieszkania, należy 
dążyć do tworzenia coraz lepszych warunków urządzeniowo-przestrzen- 
nych w osiedlu, zapewniających mieszkańcom możliwość-czynnego ucze- 
slnictwa w różnorodnych formach rekreacyjnych.
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5. Nieodzownym warunkiem uczestnictwa mieszkańców osiedli w im
prezach zorganizowanych jest prawidłowa informacja i propaganda, do
cierająca do każdego punktu osiedla.
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MccJieflOBaHHfl KytibTypbi Bi>ixo;iHoro BpeMemi tKhjimiob hobhx paitOHOB

PE3IOME

<I>opMHJinpyiomaHCH KyjibTypa bhxoahoi'o BpeMeHH h Heo6xoAHMOCTb oóecnetHBaTb ero 
njiaHHpoBKy, HyxaaeTca b HccjieAOBaHH«x cpeAbi u couHaJibHbix rpynn, c uejibio onpeae- 
JieHHH npe<j)epeHB,HH, aHajiH3a TpeóoBaHHH, a TaKHte o6pa3OBaHHH nporpaMMbi. AHaAH3 
cnocoóa npoBe«eHHH CBofioAHoro BpeMeHH, npoBOAHACH Ha aHKeTHHX HCCAeAOBaHHHX cpe.nn 
ŻKHJIbHOB H3ÓpaHHbIX >KH.TbIX paHOHOB.

CpeAHHH rpa>KflaHHH rioAbuiH ofinaAaeT noHaraeM OTHOcHTejibHo cnoco6a OTAHxa, 
oflHaKo BCjieacTBHe CTpeMJieHHHM h TpeóoBanMM, He ycneuaer hcthhhhh cinjib OT.ri.bixa, 
T3K B 0praHH3an,H0HH0M, KaK h BpeMH-npocTpancTBeHHOM noAxoAe.

nonyji5ipH3auHa o6pa3uoB 0TAHxa B03M05KHa nyTeM:
— o6pa3OBaHHe ycjiOBHft aah 0TAHxa, b bhao o6meAocrynHHx MecT b paiioHe, c Heo6xoAH- 

MHMH jyiH pa3HbIX peKpeaiXHOHHMX 33HHTHH COOpytKeHHHMH,
— oSecneaeHHe opraHH3aixHH OT£bixa HHCTpyKTopoM noAAepJKHBaeMHM AeaTe/ibHOCTbio 

paiioHHoro caMoynpaBjieHHa.

Investigations on leisure time among inhabitants of new housing estates

SUMMARY

Leisure and the necessity to meet the increasing needs connected with the proper 
use of free time gave rise to detailed investigations in different social circles and 
groups in order to determine preferences, analyse needs and prepare model programs.

The analysis of how people spend their free time was based on a poll conducted 
in selected housing states.

Though the average Polish citizen has definite ideas on the spending of his free 
time, these aspirations and needs are in reality quite different from the way he really 
spends his leisure.

A widespread example of how to spend free time is possible only if:
— it were possible to rest actively i.e. if housing estates had special areas eąuipped 
with all the necessary facilities for various forms of recreation
— leisure were organized properly by a groups of active representatives of the given 
housing estate.
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Próba oceny poglądów na sport szkolny w Polsce 
dwudziestolecia międzywojennego

An essay to estimate the attitude to school sport in Poland 
during the twenty years between World Wars I and II

W drugiej połowie XIX wieku w wielu krajach europejskich zaczęła 
rozwijać się nowa dziedzina kultury fizycznej — sport. W miarę rozwo
ju cywilizacji technicznej i wielkich ośrodków przemysłowych, idea spor
tu integralnie związana z kulturą miejską —< za wzorem Anglii — bujnie 
rozwinęła się w takich krajach, jak Dania, Szwecja, Niemcy, Francja, 
Szwajcaria, Austria.

Na ziemiach polskich sport, w stosunku do innych krajów, rozwinął się 
z opóźnieniem. Powodem tego była sytuacja polityczna i społeczno-gospo
darcza kraju pozostającego pod zaborami. Wybuch pierwszej wojny 
światowej zahamował poważnie rozwój sportu nie tylko w wielu kra
jach europejskich, lecz także na ziemiach polskich. Po zakończeniu woj
ny, w wyniku której powstało niepodległe państwo polskie, w nowych 
warunkach sport stawał się coraz bardziej popularny. Równocześnie z je
go rozwojem pojawiły się tendencje do krytyki sportu wyczynowego, 
zwłaszcza wśród inteligencji związanej profesjonalnie ze zdrowiem i wy
chowaniem młodego pokolenia. Inteligencja polska bowiem podzielała 
pogląd myślicieli społecznych krajów Europy Zachodniej, m.in. Lewisa 
Munforda, który w książce ,.Technika a cywilizacja" pisał: „Sport jako 
widowisko masowe, podczas którego groza śmierci rozbudza dodatkowy 
dreszcz emocji, rodzi się w społeczeństwach tak zgnębionych: wtłoczo
nych w ramy drylu i organizacji, że dla podtrzymania zanikającej świa
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domości życia potrzeba im choćby zastępczego udziału w trudnych po; 
kazach siły, umiejętności czy bohaterstwa"1.

1 Zob. Z. Krawczyk, Natura, kultura, sport (Kontrowersje teoretyczne w Pols
ce), Warszawa 1970, s. 15.

2 Por. A. Kłoskowska, Kultura masowa, krytyka i obrona, Warszawa 1964, 
s. 405.

3 Zob. Z. Krawczyk, Natura, kultura, sport (Kontrowersje teoretyczne w Pols
ce), Warszawa 1970, s. 23.

4 Zob. T. Serafin, Władze szkolne w latach 1917/18—1937/38 (zbiór ustaw, de
kretów, rozporządzeń, okólników i zarządzeń dotyczących ustroju i organizacji władz 
szkolnych Rzeczypospolitej), Warszawa 1938.

Jak- stwierdza Antonina Kłoskowska, inteligencja polska „żyła prob
lemami kulturalnymi wielkich stolic zachodu, przyjmując ich impulsy 
myślowe"1 2. Dlatego też w Polsce międzywojennej rozwinął się nurt kry
tyki cywilizacji przemysłowej i kultury masowej, a w tym także krytyki 
sportu stadionowego, zanim jeszcze zjawiska te przybrały u nas charakter 
masowy3.

W takiej więc atmosferze ruch sportowy wkraczał na teren szkół śred
nich, pokonując liczne trudności, na które złożyło się wiele czynników. 
Jednym z nich był zróżnicowany stan szkolnictwa, które po zakończeniu 
pierwszej wojny światowej zostało ujednolicone ustawą z dnia 4 czerwca 
1920 r.4

W myśl tej ustawy naczelne kierownictwo i zarządzanie szkolnictwem 
zostało podporządkowane Ministrestwu WRiOP. W całokształcie podję
tych spraw organizacyjnych i programowych poświęcono dużo miejsca 
przede wszystkim wychowaniu fizycznemu, które w większości szkół 
było bardzo zaniedbane. Były to skutki zaborczej polityki oświatowej, 
która nie przywiązywała większego znaczenia do wychowania fizycznego 
w szkołach.

Ten stan rzeczy pogarszał również dotkliwy brak odpowiednio wy
kształconych nauczycieli wychowania fizycznego, instruktorów i trene
rów. Poważną przeszkodą w rozwoju sportu szkolnego było także ogól
ne wyniszczenie kraju. Brak było sal gimnastycznych, boisk, pływalni 
oraz urządzeń sportowych.

Jednak decydującym czynnikiem był nieufny stosunek do sportu, ja
ko istotnego składnika procesu fizycznego i psychicznego rozwoju mło
dzieży, niektórych lekarzy i pedagogów.

W pierwszym dziesięcioleciu drugiej Rzeczypospolitej oni to właśnie 
wywierali silny wpływ na kierunek rozwoju wychowania fizycznego 
w szkołach. Stali na stanowisku, że sportem powinny zajmować się wy
łącznie kluby, natomiast wychowanie fizyczne w szkołach miało spełniać 
przede wszystkim funkcję wychowawczą oraz stymulującą rozwój biolo
giczny, jak również rolę korektywną. Wyrazicielem tego poglądu były 
również władze szkolne oraz część społeczeństwa. W związku z tym prze
ciwstawiano się wprowadzeniu do szkół sportu, który — jak stwierdzo-
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no — nie odpowiadał zdrowotno-wychowawczym potrzebom młodzieży 
szkolnej. Pogląd ten prezentowany był również przez lekarzy innych 
państw, m.in. Niemiec, Francji.

Nie zdołało to jednak wpłynąć na zahamowanie rozwoju sportu. Zdo
bywał on powoli coraz większe rzesze młodzieży szkolnej, która upra
wiała go poza szkołą. Na łamach różnego rodzaju czasopism zaczęły po
jawiać się dość liczne wzmianki świadczące o szerzeniu się wśród mło
dzieży szkolnej żywiołowego ruchu sportowego. Między innymi w mie
sięczniku Wychowanie Fizyczne z 1922 r. czytamy: „przede wszystkim 
sport u nas porywa młodzież męską, która wbrew woli i starym przesą
dom rodziców, społeczeństwa, nawet pedagogów, wybiega na boiska 
i staje do zawodów. Zdarzają się jeszcze takie wypadki, że pola, na- któ
rych ćwiczy młodzież, nakazuje władza magistracka zaorać, aby kres po
łożyć swawoli"5.

SH. Migoniowa, Wychowanie fizyczne w ogólności. Wychowanie Fizyczne, 
1922, z. 7/9, s. 104.

6 S. Ciechanowski, Sport a wychowanie. Ilustrowany Kurier Codzienny 
z dnia 25X11 1924, nr 351.

Rozszerzający się młodzieżowy ruch sportowy jako pierwsi zaatako
wali teoretycy wychowania fizycznego rekrutujący się z grona lekarzy 
i pedagogów. Publiczną dyskusję nad wartościami sportu rozpoczął na ła
mach Ilustrowanego Kuriera Codziennego w 1924 r. profesor Uniwersyte
tu Jagiellońskiego, Stanisław Ciechanowski. W artykule „Sport a wy
chowanie" wykazał ujemne strony sportu stawiając na pierwszym miejs
cu zarzut ,,rekord.omanii". Uważał tę tendencję za szkodliwą dla młodzie
ży nie tylko ze względu na rozwój fizyczny, ale i moralny. Pomimo ostrej 
krytyki tych aspektów sportu kończy swoje rozważania optymistycz
nym akcentem: „Popierajmy i krzeszmy sport wśród młodzieży, ale pa
miętajmy, że w sporcie są obok świateł i cienie i że te trzeba od młodzie
ży oddalać"6. Konkluzja ta nie pozbawiona była racjonalnych podstaw. 
Proces treningowy w tym czasie nie był dostatecznie naukowo zbadany. 
A zatem w dążeniu młodzieży do osiągnięcia jak najlepszych wyników 
sportowych obawiano się szkodliwych dla zdrowia nadmiernych obcią
żeń fizycznych młodego organizmu.

Polemikę z prof. S. Ciechanowskim w obronie sportu wyczynowego 
podjęli na łamach Przeglądu Sportowego w 1925 r. Prawdzie i dr Euge
niusz Krajewski.

Pod tym samym tytułem wypowiadał się Prawdzie: „Wdzięczny jes
tem p. prof. Ciechanowskiemu, że artykułem swym „Sport a wychowanie" 
otwarł dyskusję w sprawie tak niezmiernie ważnej jak problem należy
tego wychowania naszej młodzieży. Z naciskiem podnieść muszę, że dla 
naszego sportu i kultury fizycznej rzeczą dziś najważniejszą jest należy
te przygotowanie jak najszerszych kadr. Jeżeli porównamy, co w tej 
dziedzinie czynią społeczeństwa zachodnie (choćby Czechy) — zrozumie
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my, że zostaliśmy daleko w tyle... Oddaję należny szacunek wiedzy i do
świadczeniu prof. Ciechanowskiego, lecz sądzę, że stoi na zbyt teorety
cznym stanowisku, dlatego jak najszersze przedyskutowanie kwestii po
ruszonych przede wszystkim przez czynnych sportowców i kierowników 
sportowych naszych klubów odda sprawie rzetelną przysługę"7.

7 Prawdzie, Sport a wychowanie. Przegląd Sportowy (Tygodnik ilustrowany po
święcony wszelkim gałęziom sportu), 1925, nr 1, s. 6.

8 Tamże, s. 6.
9 E. Krajewski, Sport a wychowanie. Przegląd Sportowy, 1925, nr 2, s. 6.
10 Zob. Program gimnazjum państwowego (wydział klasyczny), Ministerstwo WRiOP, 

Warszawa 1925.
11 Zob. Z. Wyrobek, Zarys struktury organizacyjnej sportu w szkole. Wycho

wanie Fizyczne, 1935, z. 1, s. 12—22.

Krytykując poglądy prof. Ciechanowskiego na sport młodzieżowy pi
sał: „Nasz ruch sportowy jest jednym z ogniw ogólnoświatowego ruchu, 
nie możemy go więc traktować zupełnie oderwanie. Idźmy za wzorami 
ludów bogatych w doświadczenia, gdyż byłoby anachronizmem odcinać 
się murem chińskim od potężnego współczesnego ruchu sportowego mó
wiąc, że to tylko „niezdrowa pogoń za rekordami"8.

W polemice tej dr Eugeniusz Krajewski również obalał zbyt teoretycz
ne rozważania prof. Ciechanowskiego dotyczące sportu młodzieżowego. 
Odważnie skrytykował nawet działalność Krakowskiego Kuratorium 
Okręgu Szkolnego, które czyniło szereg zabiegów hamujących celowo 
rozwoju sportu szkolnego9.

Publiczna dyskusja nad problemem sportu szkolnego nie została osta
tecznie zakończona.

Odsunięcie młodzieży szkolnej od uprawiania współzawodnictwa spor
towego stało się jednak niemożliwe. Aby rozwiązać ten problem Mini
sterstwo WRiOP w 1925 r. poleciło wszystkim kuratoriom, aby z końcem 
każdego roku szkolnego dla młodzieży szkół średnich organizować tzw. 
szkolne święto sportowe, które jednak nie posiadało charakteru zawodów 
sportowych10 11. Dlatego też młodzież, dążąc do sukcesów sportowych, star
towała w zawodach klubowych. Aby uregulować sprawy sportu szkolne
go, Ministerstwo WRiOP w 1927 r. wydało okólnik zezwalający oficjal
nie na zakładanie szkolnych i międzyszkolnych kół sportowych oraz wy
raziło zgodę na organizowanie międzyszkolnych zawodów sportowych11. 
Prowadzone w tych warunkach zajęcia nie zaspokajały potrzeb bardziej 
ruchowo uzdolnionej młodzieży. Nie zaspokajały jej też zajęcia pozalek
cyjne. W tej sytuacji znaczna liczba uczniów należała do klubów sporto
wych, gdzie znajdowała opiekę trenerską i możliwość wypróbowania 
swych sił we współzawodnictwie sportowym. Władze szkolne prowadzi
ły jednak nadal politykę izolowania młodzieży szkolnej od klubów spor
towych. Podtrzymywano opinię, że kluby nie tylko wywierają zły wpływ 
wychowawczy na należącą do nich młodzież szkolną, lecz także nie za
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pewniają należytej opieki lekarskiej, a przez jednostronne treningi spor
towe powodują nadmierne obciążenia młodego organizmu. Wobec takich 
opinii Ministerstwo WRiOP wprowadziło zakaz należenia młodzieży 
szkolnej do klubów oraz reprezentowania ich barw na zawodach.

Sprawy tej nie rozwiązało również rozporządzenie Rady Ministrów 
z dnia 24 lipca 1930 r. ustanawiające „Państwową Odznakę Sportową" 
w szkołach, którą określano jako ogniwo akcji ratowniczej sportu12. Na
leży wspomnieć, że odznakę tę starano się wprowadzić do szkół już w ro
ku 1924. Po wielu debatach — między innymi w Państwowym Urzędzie 
Wychowania Fizycznego i Przysposobienia Wojskowego, Rady Naczelnej 
WF, kongresów sportowych — sprawa Państwowej Odznaki Sportowej 
została zakończona pozytywnie.

12 Polska odznaka sportowa. Wychowanie Fizyczne, 1930, s. 382.
13 Protokoły posiedzeń Rady Naukowej Wychowania Fizycznego, Biblioteka AWF, 

Warszawa.

Państwowa Odznaka Sportowa wprowadzała formy sportowe do szkol
nego systemu wychowania fizycznego, stanowiąc tym samym poważny 
krok naprzód w rozwoju sportu szkolnego. Rozwijający się szkolny ruch 
sportowy nie obejmował jeszcze swym zasięgiem wszystkich uczniów. 
Nie pozwalał na to brak sal gimnastycznych, boisk, pływalni i urządzeń 
sportowych.

Sytuacja w szkołach wyższych była jeszcze gorsza, ponieważ nie po
siadały one w ogóle wychowania fizycznego w programie nauczania.

W miarę wprowadzania sportu do szkół średnich, zaczęto również 
zwracać baczną uwagę na usportowienie szkół powszechnych, które 
w tym względzie były najbardziej zaniedbane.

Problem sportu szkolnego rozpatrywany był również na plenarnych 
posiedzeniach Rady Naczelnej WF (1925), a później Państwowego Urzędu 
Wychowania Fizycznego i Przysposobienia Wojskowego oraz Rady Nau
kowej Wychowania Fizycznego (1927).

Sprawa ta była jednym z najbardziej kontrowersyjnych problemów 
kultury fizycznej. W czasie obrad wymienionych wyżej organów państ
wowych, zadaniem których była troska o rozwój polskiej kultury fizycz
nej, przedstawiciele Związku Polskich Związków Sportowych usilnie dą
żyli do przejęcia opieki nad sportem młodzieży szkolnej. Propozycja ta 
stale była odrzucana przez teoretyków wychowania fizycznego, będących 
wraz z przewodniczącym Rady Naukowej WF Józefem Piłsudskim silną 
grupą opozycyjną. Należeli do niej Eugeniusz Piasecki, Stanisław Ciecha
nowski, Zygmunt Gilewicz, Zygmunt Wyrobek i inni.

W latach 1930—32 w ramach obrad plenarnych posiedzeń Rady Nau
kowej WF nastąpiło nasilenie się dyskusji w zasadniczych kwestiach 
sportu młodzieżowego13.

Grupa teoretyków wychowania fizycznego, głosząca hasło "sport bez 
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trybun", starała się wprowadzać do szkół sport ,,rozgrywkowy", „wycho
wawczy". Przez pojęcie to rozumiano wszelkie formy sportu, bez dążności 
do uzyskiwania jak najlepszych wyników sportowych. Zwalczano wszel
ką rywalizację młodzieży w czasie zawodów, którym towarzyszyło — ich 
zdaniem — szkodliwe zjawisko zbyt mocnych stanów emocjonalnych. 
Akcja ta została poparta szeregiem artykułów, w których zdecydowanie 
krytykowany był wszelki wyczyn sportowy.

Między innymi E. Piasecki w artykule „Granice wysiłków sportowych" 
pisał: „Zło trzeba zaatakować u samego źródła. Sport, jeśli ma odzyskać 
charakter zdrowej rozgrywki, nie powinien wyrodnieć w widowisko... 
W tej myśli przed kilku laty rzuciłem hasło sportu bez trybun. Nie w na
dziei rychłego oddźwięku w czołowych klubach. Ale wszak olbrzymią 
większość młodzieży nie w nich się gromadzi, lecz w szkołach w skrom
nych klubach sportowych"14. Zaprezentowany pogląd E. Piaseckiego, jed
nego z najwybitniejszych teoretyków wychowania fizycznego okresu 
międzywojennego, w poważnym stopniu zaciążył na rozwoju sportu wy
czynowego młodzieży szkolnej.

14 E. Piasecki, Granice wysiłków sportowych (Wykład wygłoszony na Kursie 
Dokształcania dla Lekarzy w Ciechocinku 1.IX.1931), Biblioteka Jagiellońska, s. 7.

15 J. Garbi eń, Opieka lekarska w sporcie. Wychowanie Fizyczne, 1933, z. 5, s. 
167.

W zasadzie nie był on pozbawiony racjonalnych przesłanek. Ruch 
sportowy bowiem początkowo rozwijał się dość żywiołowo, ogarniając 
szerokie rzesze młodzieży szkolnej. Spowodowało to okresową reakcję 
ze strony lekarzy i pedagogów, którzy starali się przejąć kontrolę nad 
tym zjawiskiem od strony zdrowotno-wychowawczej. W związku z tym 
zaczęto coraz częściej podejmować dyskusje nad ogólnymi wartościami 
wychowawczo-zdrowotnymi i społecznymi sportu wyczynowego. Przed
stawiciele świata lekarskiego i pedagogicznego nie byli przychylnie na
stawieni do występującego na szeroką skalę zjawiska garnięcia się mło
dzieży szkolnej do sportu wyczynowego. Według ich zdania sport mło
dzieżowy powinien pozostawać pod ścisłą kontrolą lekarzy, czego wów
czas jednak nie czyniono. Świadczy o tym sporządzona przez Związek 
Polskich Związków Sportowych statystyka czynnych sportowców w la
tach od 1918—1932 r.:

liczba czynnych sportowców liczba zbadanych
1918 r. 43 000 —
1926 r. 172 000 —
1928 r. 224 000 —
1930 r. 326 000 9 167
1931 r. 400 000 16 500
1932 r. 483 338 15 286

Odsetek zbadanych do roku 1928 prawie nie wchodzi w rachubę, nato
miast od 1929 do 1932 jest bardzo nieznaczny15.
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,,W dzisiejszym stanie rzeczy z poradni sportowo-lekarskiej korzy
stają tylko ci, którzy ćwiczą w ośrodku, przy którym jest ona zorganizo
wana — dla ćwiczącego zaś poza ośrodkiem pójście do poradni lekarskiej 
jest «całą wyprawą» połączoną z pewnym trudem i stratą czasu, co prze
ważnie odstręcza zainteresowanego od tych badań" — stwierdził lekarz 
J. Garbień16.

16 E. Jaworski, Przyczynek do organizacji opieki lekarskiej nad wychowaniem 
fizycznym i sportem. Wychowanie Fizyczne, 1933, z. 5, s. 177.

17 Zob. Protokół IV z posiedzenia Rady Naukowej WF, odbytego dnia 22 V 1932, 
s. 56 (głos w dyskusji).

18 Zob. Protokół z posiedzenia Rady Naukowej WF, odbytego dnia 22 V 1932. J. 
Ulrych, s. 58 (głos w dyskusji).

Prowadziło to niejednokrotnie do ostrych polemik między pedagoga
mi lekarzami a przedstawicielami Zw. Pol. Zw. Sportowych. Świadczy 
o tym dyskusja, jaka odbyła się na czwartym posiedzeniu RNWF w dniu 
22 maja 1932 r. W jej trakcie tak wypowiadał się dr St. Kopczyński: „Jak 
każdą epidemię zwalczają lekarze w szkołach, tak samo zwalczyć muszą 
epidemię sportu w szkołach, gdzie ona się pojawi. I dlatego gdy zmniej
szono liczbę godzin lekarzy w szkołach, to Rada Naukowa interweniowa
ła i uzasadniała potrzebę kontroli lekarskiej w wychowaniu młodzieży. 
Chodzi o kwalifikowanie do sportu i do ćwiczeń cielesnych do obozów 
letnich. Nie można dopuścić, żeby chore dziecko ćwiczyło. Te rzeczy 
trzeba kontrolować". Pogląd ten podzielał wizytator Z. Wyrobek: ,,Sport, 
nie sportowanie jest w obecnej formie czynnikiem degeneracji i depra
wacji młodzieży. Jest on często czynnikiem degenerującym dlatego, że 
kluby sportowe nie rozumieją, iż sport polski może się rozwinąć wtedy, 
jeśli będzie miał szeroką bazę zdrowia"17. Przeciwko tym zarzutom repli
kował płk. dypl. Juliusz Ulrych (Prezes Związku Polskich Związków 
Sportowych): „Sport stał się zjawiskiem międzynarodowym, konkurencja 
z nim przybrała ogromne rozmiary, tak że należy rozróżnić w nim trzy 
czynniki: sport jako współzawodnictwo, współdziałanie i trzecia olbrzy
mia dziedzina, tj. organizacja sportu. Dziś olbrzymia masa ludzi w Pols
ce sportuje dla samych siebie, lecz niewątpliwie wielka ilość ludzi bie- 
rze udział dlatego, żeby dojść do bardzo dobrego wyniku. Jest to stan 
faktyczny"18. Wobec takiego stanu rzeczy nie można było wpłynąć na 
ograniczanie ruchu sportowego, który pozyskiwał sobie młodzież szkolną. 
Mimo to izolowano młodzież od klubów sportowych, kierując się wzglę
dami prowadzonej polityki oświatowej. Sprecyzował je dość wyraźnie 
na dorocznym walnym zebraniu Związku Polskich Związków Sporto
wych w roku 1933 dyrektor Państwowego Urzędu Wychowania Fizycz
nego i Przysposobienia Wojskowego, ppłk S. G. Kiliński: „Państwo ujmu
je wychowanie młodzieży w swoje wyłącznie ręce i chce dla siebie za
chować monopol. Szkoła będąc organem państwa nie może dopuścić, by 
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ktokolwiek spoza szkoły mieszał się w kwestię wychowania młodzieży, 
choćby tylko fizycznego... Ministerstwo chce zapewnić szkole wyłącz
ność wpływu na młodzież i jedyną organizacją, która jest dopuszczona do 
współudziału w wychowaniu młodzieży, jest harcerstwo”19. Można więc 
z tego wnioskować, że Ministerstwo WRiOP obawiało się bezpośredniego 
zetknięcia się młodzieży z życiem społecznym oraz ewentualnymi wpły
wami różnych środowisk. Była to zatem zasadnicza przyczyna odrzucania 
proponowanej współpracy Związku Polskich Związków Sportowych 
w zakresie sportu szkolnego.

19 Zob. Z dziejów kultury fizycznej w Polsce (Materiały na Plenum GKKFiT z okazji 
100-lecia sportu polskiego, Warszawa 1967), s. 101.

20 E. Piasecki, Sport a wychowanie. Wychowanie Fizyczne, 1934, z. 3—4, 
s. 135 (Referat wygłoszony na posiedzeniu Rady Naukowej Wychowania Fizycznego 
w dniu 231 1934).

21 W. Ambroziewicz, Sport w szkole średniej. Wychowanie Fizyczne, 1934, 
z, 3—4, s. 158 (Referat wygłoszony na posiedzeniu Rady Naukowej Wychowania Fi
zycznego w dniu 23 I 1934).

Wobec nasilających się dyskusji w łonie organów państwowych kul
tury fizycznej zaczęto wysuwać propozycje rozwiązania tej sprawy. Pro
wadzone w tym zakresie narady przygotowały grunt dla posiedzenia Ra
dy Naukowej WF, które odbyło się 23 stycznia 1934 r.

Na posiedzeniu tym wygłoszono szereg referatów dotyczących prze
de wszystkim sportu szkolnego. Na uwagę zasługują m.in. referaty: E. Pia
seckiego ,,Sport a wychowanie”, Zygmunta Gilewicza ,,Sport w wycho
waniu”, Mariana Krawczyka ,,Sport a wychowanie w szkole powszech
nej", Wiktora Ambroziewicza ,,Sport w szkole średniej".

Piasecki rozpoczął swój referat od słów: „Nie można sobie wyobrazić 
teoretyka wychowania fizycznego, który by dziś nie pracował usilnie 
nad wyjaśnieniem wzajemnego stosunku tych dwóch dziedzin działalnoś
ci, jakimi są sport i wychowanie"20.

Natomiast W. Ambroziewicz w tej sprawie mówił: „Sport i wychowa
nie — to dwie dziedziny życia szkolnego, które współczesna pedagogika 
pragnie w harmonijną całość powiązać, aby praktycy szkolni nie gubili 
się w odmęcie sprzeczności pomiędzy uznanym ideałem wychowawczym 
a hasłami wdzierającymi się do szkoły z pobliskich boisk rodzinnych i od
ległych stadionów międzynarodowych... Bezradność zaś szkoły polega na 
tym, że pozornym lub prawdziwym wawrzynom sportowców szkoła może 
przeciwstawić jedynie hasło przysposobienia się do życia i wysuwa ko
nieczność szarej ukrytej pracy, opartej na bezinteresowności21. W kon
kluzji wypowiada się za propagowaniem w szkołach sportu tylko wycho
wawczego, do którego zalicza lekkoatletykę, wycieczki piesze, kolarstwo, 
sporty wodne, sporty zimowe, szermierkę, jazdę konną. Marian Krawczyk 
w referacie „Sport a wychowanie w szkole powszechnej” —, poruszał 
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problem usportowienia szkół podstawowych, które miały najbardziej za
niedbane warunki prowadzenia zajęć z wychowania fizycznego22.

22 M. Krawczyk, Sport a wychowanie w szkole powszechnej. Wychowanie Fi
zyczne, 1934, z. 5, s. 225—232.

23 Zob. Sport polski wkracza na nową drogę rozwojową. Kurier Sportowy, Bezpłat
ny dodatek do nr 188 Ilustrowanego Kuriera Codziennego z dnia 9 VII 1935.

W tym samym roku referaty te wydrukowane zostały na łamach mie
sięcznika ,,Wychowanie Fizyczne".

Rok 1934 był zatem przełomowym okresem, jeśli idzie o spór na temat 
sportu szkolnego. W roku 1935 nastąpiła widoczna poprawa w dziedzinie 
organizacji nadzoru lekarskiego. Zaczęły również powstawać w większej 
liczbie poradnie sportowo-lekarskie. Na ten stan rzeczy wpłynęło prze
de wszystkim wyraźniejsze zainteresowanie sportem zawodniczym ze 
strony Państwowego Urzędu WF i PW. Także i w sprawie usportowienia 
młodzieży szkolnej poczyniono pewne kroki. Obok szkolnych kół spor
towych, dla umożliwienia szczególnie utalentowanej młodzieży podno
szenia techniki sportowej i rywalizacji sportowej na wyższym poziomie, 
opracowano ramowy statut szkolnego i międzyszkolnego Klubu Sporto
wego oraz przystąpiono do tworzenia międzyszkolnych ośrodków spor
towych.

Od roku 1935 na łamy miesięcznika Wychowanie Fizyczne wprowa
dzono stały dodatek ,,Dział sportowy", w którym rozpoczęto publikowa
nie badań naukowych z zakresu procesów treningowych różnych dys
cyplin sportowych. Również i inne pisma otworzyły swe łamy dla sportu.

W dniu 9 lipca 1935 r. załączono bezpłatny dodatek-do Ilustrowanego 
Kuriera Codziennego. W numerze 188 pod tytułem ,,Sport polski wkracza 
na nową drogę rozwojową" czytamy: „Sport w Polsce pozostawał wy
łącznie na łasce społeczeństwa, które nie zawsze orientowało się co do 
potrzeb, i to nie zawsze umiało mu narzucić kierunek i ideę zasługującą na 
poparcie... Ówczesna polityka sportowa była dość przypadkowa, a wie
lorakie przełomy „gabinetowe", częste zmiany siedzib związków itp. afe
ry organizacyjne wskazywały na to, że naszej organizacji sportowej bra
kuje mocnego kośćca, na którym mogłyby się oprzeć wszelkie głębiej 
przemyślane poczynania"23. Słowa te można uznać do pewnego stopnia za 
formułę usprawiedliwienia się Państwowego Urzędu WF i PW, który — 
indagowany przez okres prawie 9 lat w zasadniczych sprawach sportu — 
nie przejawiał w tym zakresie większego zainteresowania.

Dopiero w momencie, kiedy ruch sportowy w swoim żywiołowym roz
woju stał się bardziej powszechnym zjawiskiem, wówczas kierownictwo 
Państwowego Urzędu WF i PW rozpoczęło usilne starania przechwyce
nia głównych nurtów ruchu sportowego. Zaczęto dostrzegać w nim du
żego sprzymierzeńca w oddziaływaniu na społeczeństwo. Tak więc za
równo w stanowisku, jak i w działalności Państwowego Urzędu WF i PW 
nastąpiły zmiany, co znalazło wyraz w chęci nawiązania ścisłej współ
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pracy między sportem, wychowaniem fizycznym a życiem kulturalnym, 
czego dotąd nie czyniono. Pomimo tego toku wydarzeń Dział WF w Mi
nisterstwie WRiOP pozostawał nadal obojętny na wszelkie poczynania 
Państwowego Urzędu WF i PW w zakresie sportu szkolnego. Na posie
dzeniach plenarnych Państwowego Urzędu WF i PW poruszano kwestię 
tworzenia klubów szkolnych, międzyszkolnych i ogólnopolskich młodzie
ży szkolnej. Dział WF w Ministerstwie WRiOP ignorował te zamierzenia, 
co powodowało, że rozwój sportu szkolnego nadal napotykał trudności. 
A postanowienie Ministerstwa WRiOP, oficjalnie zabraniające młodzieży 
szkolnej należenia do klubów sportowych, stało się przyczyną długotrwa
łych i nie zakończonych ostatecznie do 1939 r. dyskusji.

W tej sytuacji Rada Naukowa WF odbyła posiedzenie 12 grudnia 1936 
r. w sprawie sportu szkolnego. Rozpatrywano tu szereg nie rozwiązanych 
dotychczas problemów, m.in. udział młodzieży szkolnej w zawodach klu
bów sportowych. Powołana w tym celu Komisja uznała, że zagadnienia 
usportowienia szkoły wymagają jeszcze gruntownych i szczegółowych 
studiów, a cały system wychowania fizycznego w szkole powinien być 
przedmiotem badań naukowych.

Na posiedzeniu tym również powołano specjalną Komisję do opraco
wania Odznaki Sportowej dla najmłodszych, pod nazwą Odznaki Spraw
ności Fizycznej, którą by przyznawano od 9 roku życia24. Aby zlikwido
wać na tym odcinku zaniedbania, przystąpiono do organizowania na sze
roką skalę sportu szkolnego. Według sprawozdań Państwowego Urzędu 
WFiPW z 1936 r. na terenie całego kraju działało w kuratoriach okręgów 
szkolnych wiele kół i klubów sportowych. Międzyszkolne ośrodki sporto
we powstały w Warszawie, Krakowie, Katowicach, Lublinie, Poznaniu, 
Płocku, Bielsku, Ostrowie Wielkopolskim. Nie wszędzie jednak działal
ność tych ośrodków była dostatecznie aktywna25.

24 Zob. Protokół z piątego posiedzenia Rady Naukowej Wychowania Fizycznego 
z dnia 12X11 1936. Biblioteka AWF, Warszawa.

25 Z dziejów kultury fizycznej w Polsce (Materiały na Plenum GKKFiT z okazji 
100-lecia sportu polskiego), Warszawa 1967, s. 102.

W celu spopularyzowania sportu szkolnego założono w 1937 r. mło
dzieżowe pismo Sport Szkolny, które ukazywało się jako tygodnik. Na 
jego łamach nawet młodzież mogła zamieszczać swoje wypowiedzi w za
kresie sportu.

Przyczyniło się to w dużej mierze do rozwoju ruchu sportowego, który 
zaczął^szybko zdobywać sobie szkoły, choć napotykał tam jeszcze opór 
konserwatywnych wychowawców i pedagogów. Pomimo tych trudności 
praca nad sportem szkolnym zaczęła postępować naprzód. Reasumując 
powyższe polemiki należy stwierdzić, że problem sportu szkolnego był 
przedmiotem ciągłej dyskusji. Powodowało to, że na teren szkół sport 
wyczynowy wkraczał z dużymi oporami. Większość teoretyków wycho
wania fizycznego nie była przekonana co do wartości zdrowotno-wycho- 
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wawczych sportu wyczynowego. Dlatego też inicjatywa jego rozwoju 
w mniejszym stopniu wychodziła od władz szkolnych, a w większym od 
samej młodzieży, która zaczęła uprawiać go pomimo różnego rodzaju 
zakazów.

Do hamowania rozwoju sportu szkolnego przyczyniły się koncepcje 
teoretyków wychowania fizycznego, którzy starali się nadać sportowi 
szkolnemu charakter ,,wychowawczy" i ,,rozgrywkowy". Głoszone przez 
nich hasło ,,sport bez trybun" eliminowało sport wyczynowy z życia 
szkolnego. Kierowano się tu poglądami upatrującymi w rywalizacji spor
towej źródła negatywnych skutków, tzn. nadmiernych stanów emocjo
nalnych u młodzieży czy też zagrożenia jej zdrowia. Były to zatem kon
cepcje przestarzałe, które poważnie zaciążyły na rozwoju sportu mło
dzieżowego. Nie zdołało to jednak przeszkodzić procesowi popularyzacji 
sportu w społeczeństwie, który zaczął przyciągać coraz szersze rzesze 
młodzieży.

W tej sytuacji Ministerstwo WRiOP zmuszone zostało do akceptacji 
sportu w szkołach. Znalazło to również potwierdzenie w obecnym mode
lu szkoły, w którym sport szkolny wysuwany jest na jedno z czołowych 
miejsc w procesie dydaktyczno-wychowawczym. Natomiast w rozwoju 
psycho-fizycznym jest on poważnym czynnikiem podnoszenia stanu zdro
wotności młodzieży.

Problem sportu wyczynowego i powszechności sportu jest dziś nadal 
przedmiotem dyskusji, choć w innym ujęciu. Idzie o właściwe proporcje 
i możliwości realizacji programów. Wyrazem tego była dyskusja w Sek
cji Pedagogicznej Krakowskiego Oddziału Polskiej Akademii Nauk, od
byta 30 maja 1975 r. Ukazała ona daleko idące zastrzeżenia z punktu wi
dzenia zdrowotno-wychowawczego w sprawie tzw. wczesnej specjaliza
cji sportowej dzieci oraz wykazała szkodliwość społeczną rażących dys
proporcji pomiędzy sportem kwalifikowanym a sportem rekreacyjnym 
młodzieży. Problem ten zatem jest nadal aktualny i dyskutowany, mimo 
iż podejmowany w zupełnie odmiennych warunkach.
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IlonbiTKa orjeHKH B3rji«aoB Ha ujKOJibHbiił cnopT b IloJibuie MełKayBoeHHoro XX-jieTHH

PE3IOME

Ltejibio 3Toro Tpyaa flBJiHerca nonbiTKa ouchkh b3tjih,ii,ob Ha cnopr mKOJibHoft mojio- 
a6>kh b nepnoA MeHtayBoeHHoro XX-jieTHH. CTpeMJieHne caejiaTb Tanyio nonbiTKy onpaBabi- 
BaeTca oTcyTCTBHeM TaKHx TpyaoB b npeAejiax hctophh 4)H3mecKoii KyjibTypbi. IJosTOMy 
HacrosimaH CTaTba, no mhćhhio aBTopa, HBjiaeTCH ckpomhhm oóorameHHeM, toh BaJKHoft 
npOÓJieMbl. B UIKOJIbHyiO >KM3Hb CBOÓOflHOH IIojIbniH, cnopT BXOflH.T C ÓOJIbUIHMH TpyA* 
HOCTHHMH. Ha 9TO nOBJlHHJIO MHOTO SJieMeHTOB. OflHHM H3 HHX ÓbMIi pa3HHH,bI COCTOHHHH 
uiKOJibi, KOTopaa nocne IlepBoft MiipoBoft bohhh yHH4>Hu.npoBajiacb HenperoM c 4. VI. 1920 
rosa, no 3T0My neKpeTy, rnaBHoe ynpaBJieHHe uikojioh noflHHHMocb MnHHCTepcTBy Be- 
poHcnoBeaaHHH h nyÓJiHHHoro npocBemeHHa.

269



Bo BceM oóieMe opraHH3au,HOHHbix h nporpaMMHbix 3aAaH, (|)H3H4ecKOMy BocnHTaHHio 
npHAaHO óojibmoe 3HaueHHe, tbk khk oho ao Toro BpeMeHH cepe3HO OTCTaHBaJio. 3to 
6biji pe3yjibTaT noriHTHKH npocBemeHHH, 3axBaTMHKOB, KOTopbie He npHaaBajiH HHKaKoro 
3HaneHHH P33BHTH1O 4>H3HHeCKOrO BOCnHTaHHH. CoCTOHHHe 9T0 yxyAUJaJIOCb H3-3a OTCyTCTBHH 
yHHTejień-cneuHajiHCTOB, HHCTpyKTopoB h TpeHepoB.

He 6e3 3HaueHHH 6bi.ro o6mee pa3pymeHHe cTpaHbi. He 6bi.no rHMHacTHnecKHx 3ajioB, 
cnopTHBHbix n.noma.ioK, óacceftHOB, h cnopTHBHoro oSopyAOBaHHH. Ho pemaioiJHHM <j>aKTo- 
poM 6bi.no HenoHHMaHHe SojibujHHCTBOM Bpaneft h neaaroroB, (JiynKiiHH cnopTa kbk sjieMeHTa 
b npouecce 4)H3H>iecKoro h ncHXHuecKoro pa3BHTHH MOJionejKH. B nepBoft nocjieBoeHHoft 
AeCHTHJieTKe, JHOAH 3TH CHJIbHO BJIHHJIH Ha p33BHTHe <})H3HHeCKOrO BOCnHTaHHH B HIKOJie. 
Ohh yTBep>KAajiH, mto cnopTOM aojijkhh 3aHHMaTbca KJiyóbi, a <j)H3HHecKoe BocnHTaHHe, 
AOJltKHO 33HHTbCH BOCnHTaTejlbHOH, ĆHOJIOrHHeCKOH H KOppeKTypHOH 4>yHKHHaMH.

TaKHe B3rjiHflbi BbicKa3biBaJiH npeacTaBHTejiH inKOJibHoro ynpaBJieHHH h uacTb oómecT- 
Ba. B3TJ1HA 9T0T npHHHMajIH BpaMH H APyTHX CTpaH: TepMaHHH, (JjpaHHHH, BejIHKOÓpHTaHHH.

Ho He yaajiocb 3aaep>KaTb pa3BHTHe niKotibHoro cnopTa. Hm yBjieKajiocb Bce óojibme 
MOJIOAe>KH, 33HHMaHCb BHeiHKOJIbl. C IiejIblO ynopHAOHeHHH 9THX H&J1 MHHHCTepCTBO B 1927 
ro«y pa3peuiH.n0 ocHOBbiBaTb uiKOJibHbie cnopTHBHbie KpytKKH. B hhx MOJioaetKb Morjia 
3aHHM3TbCH JIHLUb HeKOTOpblMH BHflaMH CnopTa. 0.1H3K0, CnopTHBHOH AeHTejIbHOCTH IHKOJIbl 
npH,naBajicH Ji03ynr „cnopT 6e3 TpnóyH”, h xapaKTep 3«opoBoro pa3B.neLieHHH. B cjieACTBHe 
storo, niKOJibHoe ynpaBJieHHe, 3anpemajio mojioaSjeh 3aHHMaTbca b cnopTHBHbix o6mecTBax 
h npHHHMaTb ynacTHe b cocth33Hhhx. npoójieMa 9Ta He pemajiacb h pacnopatKeHHeM 
CoBeTa Mhhhctpob c 24. VII. 1930 roaa, Korapoe bboahjio „rocyAapcTBeHHbiił CnopraB- 
Hbiń 3HaH0K” ajih uiKOJi. B roflbi c 1930—1936, Bonpoc iiJKO.nbiioro cnopTa Obt.n o6cy>KaaH 
Ha 3aceaaHHHx Haynnoro CoBeTa d>H3HHecKoro BocnHTaHHH, kotopbih-to Cobct 3aHHMajicn 
pa3BHTHeM (jjHSHHecKOH KyjibTypbi b nojibine. B nojieMHKe stoh npoBO3rjiamaTejiH cnopTa 
noóeflHjiH. B cjieacTBHe toto b „<J>H3HHecK0M BocnHTaHHH” 6bi.no BBeaeHo cneunajibHoe 
npHJiojKeHHe no« 3arjiaBHeM „CnopTHBHbift oTfleji”, b kotopom nenaTajincb pe3yjibTaTbi 
HccjieaoBaHHH no TpeHHpoBKaM pa3Hwx bhaob cnopTa. Toate h Apyrne mypna.nbi oTKpHjiHCb 
AJia cnopTa. B 1937 roay Obijia ocHOBaHa ra3eTa „LLlKOJibHbiH CnopT”. B Hen MOJioaetKb 
Morjia BHCKa3MBaTb CBoe MHeHHe Ha TeMy cnopTa. 3to cnocoCcTBOBajio SucTpoMy pa3BH- 
THIO cnopTHBHoro ABHHteHHH, KOTOpOe SblCTpO pa3BHBaJ10Cb B HIKOJie, XOTH BCTpeHajIOCb 
c onno3HHHeH neaaroroB. HecMOTps Ha npenaTCTBHH, pafiora Haa uiKOJibHbiM cnopTOM 
nepeflBHHyjiacb b nepea.

An essay to estimate the attitude to school sport in Poland during the twenty years 
between World Wars I and II

SUMMARY

The purpose of this paper is to evaluate the attitude to school sport in the period 
between World Wars I and II. So far papers on the history of physical culture have 
given limited information on this problem. The author hopes his paper will contribute 
to this very important problem.

During the Second Republic, due to many different factors, sport became a part of 
school life with great difficulty. One of these was the different type of schools before 
World War I. After this war schools were unified by the Act of April 4, 1920 and they 
came under the control of the Ministry of Religious Creeds and Public Education. Morę 
attention was then paid to physical education which had been neglected in most schools 
as a conseąuence of the educational policy of the occupation Powers. There were no phy
sical education teachers, no coaches or instructors adeąuately prepared for their work. 
The country was devastated, there were no gym halls, sports fields, swimming-pools 
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and no sports facilities. The most important problem, however, was the fact that 
neither doctors nor teachers considered sport an important factor in the physical and 
psychical development of children. These were the people who, in the first ten years 
of II Republic, influenced the development of physical training in schools. They con
sidered that physical training in schools should only be biological, educational and 
corrective in function i.e. it should prevent malformation of the body. School authorities 
and part of the community were of the same opinion. As a conseąuence they opposed 
sport in schools. Physician from other countries, like Germany, France or England, held 
a very similar view. However, all these 'obstacles did not stop the development of 
sport. Morę and morę children took up sports outside school. In order to solve this 
problem, the Ministry of Religious Creeds and Public Education sent out a circular letter 
in 1927 allowing the formation of school sport groups, but young people could only 
practise certain chosen sports in them. Sport was to be a healthy recreation, and its 
motto — „sport without spectators". Hence, school authorities forbade young people to 
belong to sport clubs; neither could they represent these clubs in competitions. The 
decree of the Cabinet of July 24, 1930 on the State Sport Badge" did not solve the pro
blem entirely, even though this badge was considered as a means of propagating sport 
in schools.

In 1930—36 school sport was widely discussed during the plenary sessions of the 
Scientific Committee of Physical Education, which was in charge of the development 
of physical culture in Poland. Those advocating sport won the argument. In conse
ąuence, sińce 1935 a special supplement was added to „Physical Education" publishing 
the results of scientific studies on the practice of various sports. Other magazines also 
started writing about sport. To popularize school sport, a new young people’s magazine 
„School Sport" was edited. In this weekly magazine young people could publish their 
opinions on sport. It contributed, to a great extent, to the growth of sport which soon 
became a part of school life even though there were still many conservative teachers 
who opposed it. Despite these difficulties school sport began to develop.
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Kształtowanie się czasu reakcji na bodziec słuchowy 
i wzrokowy u dzieci w wieku przedszkolnym

Time of reaction to audial and visual stimuli in pre-school 
children

1. Wstęp

Czas reakcji jest to okres czasu, który upływa od początku działania 
podniety do chwili wykonania reakcji przez osobę badaną. Kiedy danej 
próbie odpowiada z góry określona reakcja ruchowa, mówimy o czasie 
reakcji prostej.

Problem czasu reakcji jest tematem wielu rozpraw i publikacji nauko
wych. Sięga on roku 1820, kiedy to astronom niemiecki Bessel ustalił, że 
występują indywidualne różnice w zakresie spostrzegania ruchu gwiazd. 
Dalsze badania dotyczące ustalenia szybkości przewodnictwa nerwowego 
podjął w roku 1850 Helmholtz, a kontynuacją ich były eksperymenty pro
wadzone przez uczniów Wundta (Doley, Caltem — 1894 r.). Pod kierun
kiem Wundta wykształciło się wielu jego uczniów, którzy stali się kie
rownikami samodzielnych placówek naukowych. Badania nad czasem 
reakcji prowadzono w kilku różnych kierunkach i do dziś kontynuuje się 
je na całym świecie. Jednym z kierunków jest problem czasu reakcji 
w sporcie. Dobrego sportowca poza innymi cechami charakteryzuje rów
nież tzw. szybki refleks. Przez termin ten rozumie się zdolność szybkiego 
działania i szybkiego reagowania na podniety proste i złożone. Wiele 
rozpraw zajmuje się tym zagadnieniem u osób dorosłych.

Wyda je się jednak, że kluczem, do rozwiązania wielu zagadnień zwią
zanych z czasem reakcji u sportowców są badania prowadzone na dzie
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ciach w wieku przedszkolnym. Natrafiają one jednak na wiele obiektyw
nych trudności, co nie pozostaje bez wpływu na ilość i zakres opracowań. 
Dotychczasowe badania przeprowadzone na tej populacji nie wyczerpu
ją w pełni problemu i wymagają szeregu uzupełnień.

Celem doniesienia jest ustalenie poziomu czasu reakcji prostej — 
słuchowej i wzrokowej — u dzieci w wieku przedszkolnym oraz zależ
ności między rodzajem czasu reakcji a wysokością i smukłością ciała.

Wyciągnięcie ostatecznych wniosków dla problematyki sportowej, 
a ściślej wczesnej specjalizacji, będzie możliwe po dokonaniu powtór
nych badań, dlatego w tym aspekcie niniejsze opracowanie należy trak
tować jako doniesienie wstępne.

2. Materiał i metoda

Materiał zebrano w październiku 1974 r. wśród dzieci rekrutujących 
się z 11 przedszkoli w Nowej Hucie. Badania, którym poddano ogółem 
350 chłopców i 350 dziewczynek, dotyczyły pomiaru czasu reakcji prostej 
na bodziec słuchowy i wzrokowy oraz wysokości i ciężaru ciała. Zebrany 
materiał zróżnicowano pod względem płci i wieku, dzieląc dzieci na pięć 
kategorii wiekowych — od 4,5 do 6,5 lat. W każdej z wymienionych grup 
przebadano 70 osobników.

Badania dzieci w wieku przedszkolnym są specyficzne i trudne do 
przeprowadzenia. Wiele uwagi poświęcono więc stronie technicznej. Na 
podstawie dostępnej literatury stwierdzono, że szybkość reagowania uza
leżniona jest między innymi:

1. od stanu aktualnego osoby badanej, gdzie należy wyróżnić takie 
czynniki jak — głód, sen, zmęczenie, motywacja i nastawienie;

2. od warunków badań określonych najczęściej — sygnałem ostrze
gawczym, okresem przygotowawczym, instrukcją eksperymentatora oraz 
dystraktorami, czyli czynnikami ubocznymi.

Wymienione wyżej czynniki w znaczeniu negatywnym w mniejszym 
lub większym stopniu wydłużają czas reakcji. Mając to na uwadze, nie 
przypadkowo wybrano do badań dzieci uczęszczające do przedszkoli 
w Nowej Hucie. Wytypowane placówki funkcjonowały w zbliżonych do 
siebie warunkach tak pod względem lokalowym, jak i pracy podyktowa
nej dziennym harmonogramem zajęć.

Wszystkie dzieci badano w godzinach przedpołudniowych i po 2-go- 
dzinnym odpoczynku, a każdą próbę określenia czasu reakcji poprzedzo
no wyczerpującym instruktażem. Pomiar wpisywany do karty realizowa
no w pomieszczeniu zamkniętym. Czynnik motywacyjny uzyskano po
przez współzawodnictwo, podając do wiadomości badanych trzy najlep
sze wyniki w każdej próbie. Pomiar czasu reakcji powtórzono trzykrot
nie, przy czym badany za każdym razem otrzymywał sygnał ostrzegaw
czy.
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Dla poszczególnych prób obliczono średnią arytmetyczną (x), odchyle
nie standardowe (S), błąd standardowy średniej arytmetycznej (Sir) oraz 
współczynnik zmienności (V). Średnie i jej pochodne obliczono również 
dla wysokości i ciężaru ciała, a także dla wskaźnika smukłości. Związ
ków zachodzących między czasem reakcji słuchowej i wzrokowej a wzro
stem i smukłością ciała szukano za pomocą zależności stochastycznej. Do
datkowo określono kształtowanie się czasu reakcji w kolejnych próbach. 
Wyniki przedstawiono w postaci tabel i wykresów.

3. Wyniki

Pierwszą cechą poddaną analizie był czas reakcji na bodziec słucho
wy i wzrokowy, mierzony w trzech kolejnych próbach (tab. I i II). Śred
nie wyników trzeciej próby niemal we wszystkich kategoriach wieko
wych okazały się rezultatem najlepszym. Wyjątek stanowiły tylko po-

Tabela I — Table I

Wyniki pomiarów czasu reakcji na bodziec słuchowy i wzrokowy dziewcząt w sek.
Measurements of the time of reaction to audial and visual stimuli in girls — in seconds

18-

Wiek Wartość
Słuch Wzrok

1 2 3 1 2 3

X 0,608 0,542 0,523 0,508 0,480 0,459
s 0,217 0,180 0,161 0,145 0,195 0,132

4,5 Sx 0,051 0,038 0,034 0,031 0,041 0,028
V 35,7 33,2 30,7 28,0 40,6 28,7

X 0,488 0,459 0,435 0,437 0,396 0,410
s 0,130 0,123 0,113 0,088 0,089 0,0905 Sx 0,017 0,016 0,015 0,012 0,012 0,012
V 26,7 26,8 26,0 20,2 22,9 21,9

X 0,414 0,439 0,426 0,392 0,384 0,438

5,5
s 0,122 0,147 0,128 0,108 0,107 0,110
Sx 0,016 0,019 0,016 0,014 0,014 0,014
V 29,4 33,5 30,09 27,5 27,8 25,1

X 0,410 0.383 0,369 0,360 0,363 0,361
s 0,113 0.120 0,072 0,072 0,095 0,083
Sx 0,014 0.015 0,009 0,009 0,012 0,010
V 27,5 34.3 19,5 20,0 26,2 23,0

X 0,395 0,389 0,376 0,370 0,357 0,343

6,5 s 0,093 0,124 0,152 0,231 0,082 0,080
Sx 0,013 0,017 0,021 0,033 0,011 0,011
V 23,5 31,9 40,4 62,4 22,6 23,3
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Tabela II — Table II

Wyniki pomiarów czasu reakcji na bodziec słuchowy i wzrokowy chłopców w sek. 
Measurements of the time of reaction to audial and visual stimuli in boys — in seconds

Wiek Wartość
Słuch Wzrok

1 2 3 1 2 3

4,5 X 0,519 0,534 0,461 0,472 0,458 0,411
s 0,157 0,170 0,162 0,165 0,142 0,110
Sx 0,030 0,032 0,031 0,032 0,027 0,021
V 30,2 31,8 35,2 35,0 31,1 26,7

5 X 0,437 0,531 0,419 0,411 0,399 0,364
s 0,131 0,155 0,125 0,130 0,126 0,081
Sx 0,018 0,021 0,017 0,017 0,017 0,011
V 30,0 29,3 29,8 31,6 31,7 22,1

5,5 X 0,431 0,377 0,375 0,365 0,353 0,338
s 0,144 0,113 0,129 0,102 0,112 0,094
Sx 0,017 0,014 0,015 0,012 0,013 0,011
V 33,0 29,9 34,3 27,9 31,8 27,7

6 X 0,381 0,368 0,355 0,345 0,331 0,308
s 0,107 0,100 0,101 0,077 0,083 0,063
Sx 0,013 0,012 0,012 0,009 0,010 0,008
V 28,1 27,2 28,4 22,3 24,9 20,4

6,5 X 0,361 0,323 0,329 0,322 0,307 0,294
s 0,100 0,091 0,093 0,101 0,080 0,073
Si 0,011 0,010 0,010 0,011 0,008 0,008
V 27,8 28,2 28,3 31,3 26,0 24,8

miary charakteryzujące grupy dziewczynek 5 i 5,5-letnich, gdzie domi
nowały wartości próby drugiej. Uogólniając można więc zaryzykować 
stwierdzenie, ża badania dzieci w wieku przedszkolnym wymagają więk
szej ilości powtórzeń. Problem ten mieści się jednak w ramach oddziel
nych i bardziej wnikliwych opracowań.

Wracając do omówienia średnich określających najlepszy wynik (tab. 
III) należy podkreślić, że w całej rozpiętości wiekowej — bez względu na 
płeć — dzieci szybciej reagowały na podnietę wzrokową niż słuchową.

Wszyscy chłopcy górowali nad dziewczynkami szybkością reagowa
nia na bodziec słuchowy (średnio o 0,03). Reakcja na bodziec wzrokowy 
okazała się bardziej zróżnicowana. Dominowali tu chłopcy, ale wyniki 
w poszczególnych grupach wahały się w granicach od 0,02 do 0,04 sek., 
a w pierwszej kategorii wiekowej wyraźnie przeważały dziewczynki 
(o 0,038). Najbardziej jednorodny materiał dały pomiary szybkości reak
cji chłopców w wieku 6,5 lat. Największą zmienność stwierdzono w gru-
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Tabela III — T a b 1 e III 
Średnie najlepszych wyników czasu reakcji na bodziec słuchowy i wzrokowy dziewcząt 

i chłopców w sek.
Mean best results of the time of reaction to audial and visual stimuli for boys and girls

— in seconds

Wiek Wartość
Słuch Wzrok

dziewczęta chłopcy dziewczęta chłopcy

X 0,450 0,419 0,352 0,390

4,5
s 0,121 0,130 0,093 0,114
S.r 0,026 0,025 0,019 0,022
V 26,9 31,0 26,5 29,0

X 0,390 0,351 0,368 0,334
s 9,113 0,093 0,078 0,069□ S.r 0,015 0,012 0,010 0,009
V 28,9 26,5 21,2 20,7

X 0,364 0,326 0,339 0,298

5,5
s 0,080 0,097 0,071 0,071
Sx 0,010 0,011 0,009 0,008
V 21,9 29,8 20,9 23,8

X 0,332 0,307 0,312 0,294
s 0,071 0,061 0,056 0,035

6 S.r 0,009 0,007 0,007 0,004
V 21,4 19,8 17,9 11,9

X 0,328 0,287 0,314 0,273

6,5
s 0,073 0,056 0,071 0,043
Si 0,010 0,006 0,010 0,004
V 22,2 19,5 22,6 15,7

pach dzieci 4,5-letnich, o czym świadczą najwyższe wartości współczyn
nika V.

Czas reakcji na podnietę wzrokową i słuchową ulegał ż wiekiem skró
ceniu (ryc. 1 i 2).

Różnice między średnimi dla dzieci najmłodszych i najstarszych 
kształtowały się odpowiednio dla reakcji słuchowej i wzrokowej na po
ziomie 0,122 i 0,038 u dziewczynek oraz 0,132 i 0,117 u chłopców.

Bardzo widoczny skok w kierunku skrócenia czasu reakcji słuchowej 
zaobserwowano w pierwszym przedziale wiekowym — odpowiednio 0,06 
sek. dla dziewczynek i 0,068 sek. dla chłopców. Gwałtowne skrócenie cza
su reakcji wzrokowej uwidoczniło się u chłopców między 4,5 a 5,5 rokiem 
życia, a u dziewczynek między 5 a 6. Największą zbieżność wyników 
chłopców i dziewczynek odnotowano dla wieku 6 lat, natomiast najwięk
sze zróżnicowanie wystąpiło u 6,5-latków. Różnice między czasem reak-
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Ryc. 1. Krzywe czasu reakcji na bodziec słuchowy dziewcząt i chłopców

Fig. 1. Curves of the time of reaction to audial stimuli in girls and boys

Ryc. 2. Krzywe czasu reakcji na bodziec wzrokowy dziewcząt i chłopców

Fig. 2. Curves of the time of reaction to visual stimuli in girls and boys 
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cji na bodziec słuchowy i wzrokowy wyraźniej zarysowały się u dziew
czynek, wykazując z wiekiem tendencje malejące (ryc. 3).

Analiza podstawowych cech morfologicznych nie uwidacznia istot
nych różnic (tab. IV).

Przyrosty wysokości i ciężaru ciała tak dla dziewczynek, jak i chłop
ców kształtowały się na jednakowym poziomie, zaś współczynnik zmien
ności wzrastał wraz z wiekiem badanych. Pod względem smukłości ciała

Ryc. 3. Różnice między czasem reakcji na bodziec słuchowy i wzrokowy dziewcząt 
i chłopców

Fig. 3. Differences between the time of reaction to audial and visual stimuli for girls 
and boys

nie zaobserwowano istotnych zmian. Należy zaznaczyć, że przyrostami 
nazwano tu różnice między średnimi arytmetycznymi dwóch kolejnych 
grup wiekowych.

Badanie związków zachodzących między czasem reakcji na bodziec 
słuchowy a bodziec wzrokowy potwierdziło istotną statystycznie zależ
ność między tymi cechami (tab. V).

W większości wypadków odnotowano tu wysokie wartości x2. Uogól
niając można powiedzieć, że w wieku przedszkolnym czas reakcji wzro
kowej koreluje z reakcją na podnietę słuchową. Nie stwierdzono nato
miast zbieżności między czasem reakcji a wysokością ciała i wskaźnikiem 
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Tabela IV— Table IV

Średnie wysokości i ciężaru ciała chłopców i dziewcząt 
Mean height and weight for boys and girls

Wiek Wartość
Wysokość ciała Ciężar ciała Wskaźnik smukłości

chłopcy dziew
częta chłopcy dziew

częta chłopcy dziew
częta

4,5 X 107,1 103,9 18,8 17,3 40,45 40,44
s 4,34 3,82 2,31 1,13 0,98 1,61
Sx 0,79 0,9 0,42 0,27 0,18 0,38
V 4,0 3,6 12,2 6,5 2,4 3,9

5 X 109,2 108,0 19,4 19,5 40,9 40,56
s 4,16 4,24 1,96 2,49 1,18 1,23
Si 0,53 0,53 0,25 1,16 0,15 0,16
V 3,8 3,9 10,1 12,7 2,9 3,0

5,5 X 112,3 111,9 20,9 20,3 41,15 41,08
s 4,86 4,95 2,36 3,26 1,07 1,61
Si 0,55 00,64 0,27 0,42 0,12 0,21
V 4,3 4,4 11,2 16,1 2,6 3,9

6 X 115,4 113,9 21,9 21,5 41,52 41,27
s 3,99 5,22 2,37 2,92 1,11 1,38
Si 0,49 0,66 0,29 0,37 0,14 0,17
V 3,4 4,6 10,8 13,6 2,6 3,3

6,5 X 118,6 118,0 23,3 22,9 40,95 41,84
s 6,36 5,46 3,7 3,64 1,42 1,61
Si 0,67 0,76 0,39 0,50 0,15 0,22
V 5,4 4,6 15,9 15,9 3,5 3,8

smukłości. Wielkość x2 podkreśliły tylko pewne tendencje. Stwierdzono 
mianowicie, iż lepsze czasy reakcji uzyskiwali osobnicy niżsi wzrostem 
i zarazem smuklejsi.

4. Wnioski

1. Czas reakcji jest cechą rozwojową i z wiekiem ulega skróceniu.
2. Dzieci w wieku przedszkolnym szybciej reagują na bodziec wzro

kowy niż słuchowy.
• 3. Czas reakcji u dzieci w wieku przedszkolnym jest uzależniony od 

płci. Chłopcy uzyskują lepsze wyniki.
4. Różnice między czasem reakcji na bodziec wzrokowy i słuchowy 

są większe u dziewczynek i maleją z wiekiem.
5. Czas reakcji słuchowej i wzrokowej korelują ze sobą.

280



Tabela V — Table V
Wielkości chi kwadrat dla zależności między czasem reakcji a cechami morfologicznymi 
Dependence between the time of reaction, height and slenderness coefficient — accor- 

ding to %2

Dziewczęta

Cecha Wiek Słuch Wzrok Wysokość 
ciała

Wskaźnik 
smukłości

4,5 3,27 6,91
5 1,39 3,09

Wskaźnik 5,5 10,56 5,65
smukłości 6 2,6 3,48

6,5 8,75 3,79

4,5 3,57 7,22
5 6,53 5,92

Wysokość 5,5 4,51 2,24
ciała 6 3,85 5,79

y 6,5 6,11 7,89
-2-C
U 4,5 19,0 4,89 3,71

5 18,48 1,84 6,05
Wzrok 5,5 12,77 7,93 1,55

6 11,28 9,6 1,55
6,5 8,02 2,98 4,78

4,5 8,84 5,63 9,04
5 21,07 6,41 2,85

Słuch 5,5 33,69 3,77 3,54
6 23,6 5,07 6,78

6,5 28,76 3,20 7,63
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4>opMOBaHHe BpeMeHH peaKnHH Ha cJiyxoBbte h 3pHTejibHbie pa3npa>KHTejiH 
y aeTeft AouiKOJibHoro BO3pacia

PE3IOME

Bonpoc BpeMeHH peaKUHH ómji TeMoft mhothx HayHHbix TpyAOB. Pa3pa6oTKH sth 
b óojibniHHCTBe cuyqaeB KacaJiHCb B3pocjibix. KajKercH oahbko, hto kjhotom k pemeHHio 
BonpocoB cBH3aHHbix c BpeMeHeM peaKUHH b cnopTe hbjihiotch HccneflOBaHHH npoBeaeHHbie 
Ha AeTHx aomKOJibHoro B03pacra.

He/ibio cooómeHHH ómjio onpeAeJiHTb ypoBeHb BpeMeHH HenocpeACTBeHHoft, cuyxoBoft 
h 3pHTejibHon peaKUHH y Aereft AouiKOJibHoro B03pacTa, a TaKJKe 33bhchmoctb MeżKAy 
THnOM BpeMeHH peaKUHH, a pOCTOM H CTpoftHOCTbIO Tejia.

HcnbiTaHiiH óbuiH npoBeueHbi b 1974 rouy b Hoboh Tyie cpeAH AeTeft H3 11 actckhx 
cauoB. OócjieuoBaHO 350 MaJibHHKOB h 350 AeBoueK, a coópaHHbift MaTepuaji ynopsruoueH 
OTHOCHTejibHO no.ia h BO3pacTa; npH hćm ueTH pa3fleueHH Ha nsiTb KaTeropuft BO3pacTa — 
ot 4,5 JieT ao 6,5 JieT. B KarKAoft H3 rpynn oócjieAOBaHo 70 uenoBeK.

Ha ochobhhhh aHaJiH3a pe3yjibTaTOB óbuio ycTaHOBJieHo:
1. BpeMH peaKUHH HBJIHeTCH HepTOft CBH3aHHOft C pa3BHTHeM H, C TeueHHeM BpeMeHH, 

noABepraeTCH coKpameHHio.
2. /Jem AOuiKOJibHoro BO3pacTa ÓHCTpee pearupyiOT Ha 3pHTejibHbift pa3Apa>KHTeAb, 

iieM Ha cjiyxoBoft.
3. BpeMH peaKUHH y AeTeft AouiKOJibHoro B03pacra 33bhcht ot nojis.
4. BpeMH cjiyxoBoft h 3pHTejibHoft pesKUHH noABepraioTCH KoppeusmHH.

Time of reaction to audial and visual stimuli in pre-school children

SUMMARY

The time of reaction has been the subject of many scientific papers, concerning 
— in most cases — adults. It seems, however, that the clue to the ąuestion is to be 
found in examinations of pre-school children.

The aim of this paper was to define the level of the time of simple — audial and 
visual — reaction in pre-school children and to find mutual dependence between the 
time of reaction and height and slenderness.

The investigations were carried ont in Nowa Huta (Kraków) on 350 boys and 350 
girls attetnding 11 nursery schools in 1974.

The obtained data was differentiated according to sex and age. The children were 
divided into 5 age groups — between 41/2 and 6*/a years. In each category 70 children 
were examined.

The analysis of the results led to the following conclusions:
1. Time of reaction is a developmental feature and becomes shorter with age.
2. Pre-school children react morę ąuickly to visual than to audial stimuli.
3. In the case of pre-school children the time of reaction depends on sex.
4. The time of visual and audial reaction is correlated.
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AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Janusz Nosiadek, Stanisław Żak

Instytut Wychowania Fizycznego i Sportu AWF w Krakowie

Sprawność fizyczna dzieci w wieku przedszkolnym 
z uwzględnieniem wybranych cech morfologicznych

Physical fitness of pre-school children examined by selected 
morphological features

Wstęp

Wymagania, jakie stawia kultura fizyczna współczesnemu człowieko
wi, oparte są na badaniach naukowych określających poziom i tempo roz
woju fizycznego i motorycznego w poszczególnych okresach rozwoju on- 
togenetycznego. Prawidłowa ocena zagadnienia uzależniona jest od stop
nia poznania dynamiki rozwoju osobniczego grup ludności w określonym 
wieku. Dotychczasowe badania w głównej mierze dotyczą praw i zjawisk 
zachodzących w organizmie w wieku szkolnym i produkcyjnym. Zarów
no okresem wczesnego dzieciństwa, jak i późnej starości zajmowano się 
w mniejszym stopniu. Wiele uwagi rozwojowi ruchów dziecka w wieku 
przedszkolnym poświęca w swym dorobku naukowym S. Szuman. Pod
kreśla konieczność studiów nad kształtowaniem się form ruchowych 
w celu zapoznania się z podstawową genezą ruchów [10], Szerzej dyna
miką rozwoju ruchowego dzieci przedszkolnych zajmuje się H. Gniew
kowska [3, 6, 7, 8], określając granice i normy możliwości ruchowych 
dziecka w zakresie badanych elementów motoryczności.

Stwierdzana przez licznych autorów akceleracja rozwoju, wczesna 
specjalizacja sportowa oraz obniżanie się wieku osiągania mistrzostwa 
sportowego skłaniają do wnikliwszych badań nad rozwojem i sprawnoś
cią fizyczną dzieci w wieku przedszkolnym. Niniejsze doniesienie ma na
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celu określenie poziomu sprawności fizycznej i wybranych cech morfo
logicznych dzieci przedszkolnych w wieku 4,5 do 6,5 lat.

Badaniom poddano 650 chłopców i dziewcząt w wieku od 4 1. i 4 m. do 
6J. ilOm. wll losowo wybranych przedszkolach Nowej Huty. Bada
nia przeprowadzono w październiku 1974 r. w godzinach od 9—13 i obej
mowały próby z zakresu sprawności fizycznej oraz wybrane cechy mor
fologiczne. Badane dzieci podzielono na 5 kategorii wiekowych i zróżni
cowano ze względu na płeć. Kategorie wieku ułożono w ten sposób, że 
do kategorii dzieci 4,5-letnich zaliczono dzieci od 4 1. i 4 m. do 4 1. i 9 m., 
do kategorii 5-latków zaliczono dzieci od 4 1. i 10 m. do 5 1. i 3 m. itd. 
W ten sposób przy obliczeniach statystycznych środek klasy wieku przy
padał odpowiednio na 4,5, 5,0, 5,5, 6,0, 6,5 lat.

W przeprowadzonych badaniach uwzględniono obserwacje rozwoju 
cech morfologicznych, jak: wysokość i ciężar ciała, obwód ramienia, uda 
i klatki piersiowej, długości kończyny górnej i dolnej, obliczono wskaź
nik smukłości oraz określono pojemność życiową płuc. Wymienionych 
pomiarów dokonywano według zasad przyjętych w antropometrii [11], 
Z zakresu sprawności fizycznej badano: 1) bieg na odcinku 20 m, 2) skok 
w dal z rozbiegu, 3) gibkość — mierzoną skłonem w przód, 4) siłę mięśnio
wą dłoni — mierzoną za pomocą dynamometru Collina, 5) zwinność — 
bieg na dystansie 4 X 10 m z przenoszeniem klocków, 6) siłę — rzut piłką 
1 kg znad głowy, 7) wytrzymałość — mierzoną ilością wykonanych przy
siadów z piłką 1 kg w ciągu 30 sek. Czas biegu na 20 metrów mierzono ze 
startu lotnego. Odległość w skoku w dal z rozbiegu mierzono od miejsca 
odbicia do ostatniego śladu lądowania. Przysiady w próbie wytrzymałości 
rozpoczynano od postawy z uniesioną piłką nad głową. W momencie do
tknięcia piłką podłogi z równoczesnym przysiadem rozpoczęto mierzenie 
czasu. Badany wykonywał cykliczne ruchy przysiadania i wyprostu 
z przenoszeniem piłki od podłoża ponad głowę. Pomiaru dokonywano 
z dokładnością do 0,5 przysiadu. Z dwóch wyników w próbie szybkości 
biegowej, skoku w dal, zwinności, gibkości uwzględniono próbę lepszą. 
W rzucie piłką 1 kg wykonywano trzy próby, a w próbie wytrzymałości 
— jedną. Próby miały charakter swobodnych, lecz zorganizowanych za
baw oraz zadań ruchowych, które stanowiły dla dzieci atrakcję. Mając 
do czynienia z małymi dziećmi niezmiernie trudno jest określić ich możli
wości ruchowe, a tym samym skłonić do maksymalnego wysiłku. Wiele 
uwagi poświęcono stronie technicznej badań, zwracając szczególnie uwa
gę na dokładne zrozumienie przez dzieci postawionego im zadania. Wszy
stkie próby poprzedzono pokazem. Sposób wywołania motywacji do wy
konania zadania musiał być odpowiednio dostosowany do płci i psychiki 
dziecka.

W celu uzyskania porównywalnych wyników wprowadzono dla wszy
stkich grup wieku jednakowe próby. Ponieważ wiele czynników ubocz
nych (lęk, onieśmielenie, zmęczenie, pogoda itp.) wpływa na wynik — 
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próby poddano badaniom rzetelności. Uzyskane wskaźniki są stosunko
wo niskie i potwierdzałyby znaczny wpływ wymienionych czynników na 
osiągnięte wyniki.

W statystycznym opracowaniu materiału obliczono średnie, błąd stan
dardowy średniej arytmetycznej, odchylenie standardowe, i współczyn
niki zmienności według powszechnie stosowanych metod. Wyniki przed
stawiono w postaci tabel i wykresów (ryc. 1—7).

Wyniki i analiza

Tabela I i II zawierają średnie arytmetyczne wybranych cech morfo
logicznych oraz pojemności życiowej płuc i wskaźnika smukłości w po
szczególnych kategoriach wiekowych. Zauważamy stały wzrost wymia
rów długościowych i obwodów zarówno u dziewcząt, jak i chłopców od
nośnie do badanych cech morfologicznych. Uzyskane średnie wskazują, 
że rozwój fizyczny jest związany z odpowiednią kategorią wieku. Średnie 
wymiarów ciała dzieci metrykalnie starszych są większe. Jest to znane 
powszechnie i zrozumiałe zjawisko. Zróżnicowanie płciowe we wszyst
kich kategoriach wiekowych nie wykazuje statystycznie istotnych różnic. 
Można wskazać, że chłopcy nieco przewyższają dziewczęta pod względem 
wysokości i ciężaru ciała. Długość kończyn dolnych i górnych jest więk
sza u dziewcząt niż u chłopców, z tendencją do wyrównania. Chłopcy 
w wieku 6 lat posiadają nieznacznie dłuższe kończyny górne. Obwód klat
ki piersiowej i ramienia jest większy u chłopców, natomiast obwód uda 
mniejszy niż u dziewcząt. Wskaźniki smukłości wskazują, że występuje 
tendencja do smuklenia ogólnej sylwetki ciała. Statystycznie istotne róż
nice międzypłciowe w kategoriach wiekowych 6 i 6,5 lat zachodzą w po
jemności życiowej płuc (p 0,001). Prawie z jednakowego poziomu w wie
ku 4,5 lat chłopcy w ciągu dwóch lat podwajają pojemność życiową płuc. 
U dziewcząt przyrost tej cechy jest mniejszy.

W tabeli III i IV przedstawiono średnie badanych cech motorycznych 
dziewcząt i chłopców w omawianych grupach wiekowych.

Wyniki wszystkich badanych cech sprawności motorycznej u dziew
cząt i chłopców wzrastają z wiekiem. Chłopcy wykazują wyższą spraw
ność motoryczną od dziewcząt we wszystkich kategoriach wiekowych, 
z wyjątkiem gibkości, gdzie lepsze wyniki uzyskują dziewczęta. Rycina 1 
ilustruje średnie czasu, jaki osiągały dzieci w biegu na 20 metrów w da
nych grupach wiekowych. Największe przyrosty występują w najniższych 
kategoriach wiekowych (dla chłopców 0,57 sek., dla dziewcząt 0,63 sek.). 
Przez pojęcie ,-przyrosty" cech sprawnościowych, w niniejszej pracy, ro
zumiemy różnice między średnimi dwóch kolejnych grup wiekowych uzy
skanych z badań przekrojowych. Największa różnica między dziewczę
tami i chłopcami występuje w wieku 6 lat (0,61 sek.). Na rycinie 2 przed-
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Tabela III Table III

Średnie cech motorycznych chłopców w wieku 4,5—6,5 lat
Mean motor characteristics in boys aged 4.5—6.5 years

Wiek 1 2 3 4 5 6 7

4,5 X 5,97 108,8 19,16 52,3 8,0 166 15,4
s 0,61 27,8 1,52 4,29 1,76 47,6 3,26
Sx 0,11 4,91 0,28 0,78 0,32 8,69 0,60

N = 57 V 10,2 25,5 7,9 8,3 22,0 28,6 21,0

5 X 5,40 125,0 18,0 51,8 7,8 180 18,0
s 0,66 28,4 1,68 4,52 1 2,18 51,2 2,38
S.r 0,09 3,7 0,22 0,58 0,28 6,56 0,30

N = 75 V 12,2 22,7 9,3 8,7 27,9 28,4 13,2

5,5 X 5,11 140,7 17,27 51,6 9,17 207,1 16,8
s 0,5 25,0 1,66 4,59 2,4 56,4 2,98
Sx 0,06 2,87 0,19 0,53 0,28 6,4 0,34

N = 70 V 9,7 17,7 9,6 8,9 26,1 27,2 17,7

6 X 4,71 160,3 16,1 52,4 10,22 255,2 19,93
s 0,46 23,2 1,23 4,38 1,64 61,8 3,14
Sx 0,05 2,7 0,15 0,54 0,2 7,54 0,38

N = 66 V 9,46 14,5 7,6 8,35 16,0 24,2 15,7

6,5 X 4,71 174,9 15,89 52,9 11,47 280,0 19,79
s 0,44 30,5 1,31 4,12 2,39 75,3 2,9
Sx 0,04 3,2 0,14 0,43 0,25 7,54 0,38

N = 90 V 9,42 17,4 8,3 7,7 20,8 26,9 14,6

stawiono średnie skoków w dal z rozbiegu dla chłopców i dziewcząt. Z po
wyższych danych wynika, iż chłopcy osiągają lepsze wyniki niż dziew
częta. Różnice w długości skoków między dziewczętami i chłopcami zwię
kszają się od 5,5 roku życia. Chłopcy 6,5-letni przewyższają swe rówieś
niczki o 39,3 cm. Interesująco przedstawiają się średnie zwinności dziew
cząt i chłopców (ryc. 3). Wynik zwinności nie różni się istotnie w wieku 
4,5 lat. Różnice między dziewczętami i chłopcami z wiekiem wyraźnie się 
pogłębiają na korzyść chłopców. W okresach większych przyrostów 
zwinności chłopców występują mniejsze przyrosty zwinności dziewcząt 
i na odwrót. Można sądzić, iż chłopcy pod względem zwinności o pół roku 
wyprzedzają dziewczęta. W próbie gibkości dziewczęta uzyskują lepsze 
wyniki niż chłopcy (ryc. 4). W okresie od 4,5 do 5 lat występuje nieznacz
ne obniżenie się gibkości oraz zwiększa się zróżnicowanie międzyosobni- 
cze (współczynnik zmienności dla dziewcząt wynosi 11,6, a dla chłopców 
8,7). W następhych okresach życia dziewczęta przewyższają chłopców 
pod względem gibkości (w 6 roku życia różnica wynosi 2,3 cm). Różnice
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Tabela IV— Table IV
Średnie cech motorycznych dziewcząt w wieku 4,5—6,5 lat

Mean motor characteristics in girls aged 4.5—6.5 years

Wiek 1 2 3 4 5 6 7

4,5 X 6,33 92,1 19,32 52,32 6,3 156,1 16,7
s 0,79 17,5 1,42 4,98 1,74 26,7 1,99

Sx 0,16 3,65 0,33 1,17 0,41 6,3 0,47
N=42 V 12,4 19,0 7,3 9,5 27,1 17,1 11,9

5 X 5,70 103,0 19,0 51,5 6,7 176,0 17,7
s 0,58 18,0 1,71 6,0 1,72 33,4 2,4

Sx 0,08 2,4 0,22 0,77 0,22 4,46 0,3
N=56 V 10,1 17,4 9,0 11,6 25,6 18,9 13,5

5,5 X 5,48 121,4 17,97 53,03 8,45 177,79 18,76
s 0,44 22,8 1,58 4,48 2,13 44,4 3,18

Sx 0,05 2,96 0,20 0,58 0,27 5,78 0,42
N=57 V 8,0 18,8 8,7 8,44 25,2 . 24,9 16,9

6 X 5,32 128,0 17,77 54,74 8,75 196,77 18,54
s 0,56 25,9 1,53 4,77 3,07 48,5 2,56

Sx 0,06 3,16 0,19 0,61 0,39 6,15 0,32
N=62 V 10,4 20,2 8,6 8,71 35,1 24,4 13,8

6,5 X 5,11 135,6 17,15 54,3 9,67 221,5 18,69
s 0,56 31,1 1,46 3,76 1,71 58,4 2,98

Sx 0,07 4,32 0,20 0,52 0,23 8,08 0,41
N=75 V 11,3 23,0 8,5 6,9 17,7 26,4 15,9

te są statystycznie nieistotne. Rycina 5 charakteryzuje kształtowanie siły 
mięśniowej dłoni dziewcząt i chłopców. Stopniowy wzrost siły uwidacz
nia się od 5 roku życia z nieznaczną przewagą chłopców. W porównaniu 
z wynikami uzyskanymi przez C. Barana na dzieciach szkolnych wsi 
gdańskiej z 1963 r. [1], wyniki obecne uzyskane przez 6-letnie dzieci kra
kowskie są wyższe nieistotnie od wyników siedmioletnich dzieci wiej
skich. Różnica ta może być wytłumaczona czasem, w którym zostały 
przeprowadzone badania, oraz różnicą środowisk miasto — wieś. Podob
nie kształtują się możliwości dzieci w rzucie piłką 1 kg (ryc. 6).

Średnie siły wzrastają z wiekiem u dziewcząt i chłopców. Prawie dwu
krotnie lepsze wyniki w wieku 6,5 lat w stosunku do 4,5 tatków przypusz- 

• czalnie uzależnione są od techniki wyrzucania piłki. Wytrzymałość dziew
cząt i chłopców kształtuje się różnie (ryc. 7). Dziewczęta wykazują umiar
kowany przyrost wytrzymałości z wiekiem, natomiast u chłopców gwał
towniejsze przyrosty przypadają w wieku 5 i 6 lat.

Brak odpowiednich materiałów porównawczych w dostępnej literału-
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Ryc. 1. Średnie czasu w biegu na 20 m u dziewcząt i chłopców

Fig. 1. Mean time score in 20 m run — for boys and girls

Ryc. 2. Średnie długości skoku w dal u dziewcząt i chłopców

Fig. 2. Mean scores in long jump — for boys and girls
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Ryc. 3. Średnie czasu w próbie zwinności u dziewcząt i chłopców

Fig. 3. Mean agility — girls and boys

Ryc. 4. Średnie gibkości u dziewcząt i chłopców

Fig. 4. Mean flexibility — girls and boys
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Ryc. 5. Średnie siły mięśniowej dłoni u dziewcząt i chłopców

Fig. 5. Mean muscle strength of the palm in girls and boys

Ryc. 6. Średnie odległości w rzucie piłką 1 kg u dziewcząt i chłopców

Fig. 6. Mean results in 1 kg bali throw — girls and boys
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7. Średnie próby wytrzymałości u dziewcząt i chłopców

Fig. 7. Mean results in endurance test for girls and boys

rze uniemożliwia przeprowadzenie bardziej szczegółowej analizy oma
wianych elementów motoryczności dziecka w wieku przedszkolnym. Wy
niki badań przeprowadzonych przez H. Gniewkowską w latach 1957—61 
[3, 6, 7, 8] różnią się od powyżej przedstawionych z powodu innej metody 
oraz okresu badań. Można jedynie porównać wyniki skoków w dal z roz
biegu z materiałami badań przekrojowych. Porównanie to wykazuje, że 
wyniki uzyskane przez dzieci warszawskie 15 lat temu kształtują się, 
z nieistotnymi różnicami, na tym samym poziomie.

Chłopcy osiągają we wszystkich rodzajach ruchów wyniki wyższe niż 
dziewczynki, przy czym wraz z wiekiem różnice nieco się zwiększają. 
Podobnych spostrzeżeń dokonały radzieckie badaczki O. U. Niedrygajło- 
wa i E. S. Wiliczkowskaja [9], Ogólnie mówiąc, u dziewczynek obser
wuje się niższe wyniki przy wykonywaniu ruchów bardziej skompliko
wanych technicznie.

W poszukiwaniu korelacji między cechami motorycznymi a cechami 
morfologicznymi kierowano się intuicją. Obliczono zależności metodą sto
chastyczną używając tablicy 9-polowej (cztery stopnie swobody) i wyka
zano za pomocą kryterium chi-kwadrat. Zależności poszukiwano pomię
dzy: wskaźnikiem smukłości a zwinnością, gibkością i wytrzymałością, 
siłą mięśniową dłoni a ciężarem ciała, odległością rzutu a obwodem ra
mienia, długością skoku a obwodem uda oraz czasem biegu na 20 m a dłu
gością kończyny dolnej (tab. V). Najwięcej istotnych zależności zachodzi 
w wieku 6 lat, co można wytłumaczyć dużą harmonią rozwojową dziecka 
w tym okresie życia. Siła mięśniowa dłoni dodatnio koreluje z ciężarem
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Tabela V — Table V

Zależność między cechami morfologicznymi a cechami motorycznymi wyrażona wartoś
ciami chi-kwadrat

Dependence between selected morphological and motor characteristics in chi2 values

Wiek Płeć 4,5 5 5,5 6 6,5

Wskaźnik smukłości Chł. 2,98 2,70 1,27 2,43 4,75
Zwinność Dziew. 6,25 5,65 5,79 13,66 8,49
Wskaźnik smukłości Chł. 4,73 10,78 1,45 8,58 6,91
Gibkość Dziew. 4,97 3,44 6,23 9,70 3,27
Wskaźnik smukłości Chł. 2,37 4,15 1,81 4,46 6,09
Wytrzymałość Dziew. 7,49 2,78 0,48 5,15 11,22
Pojemność życiowa płuc Chł. 10,41 4,02 0,75 19,32 12,05
Wytrzymałość Dziew. 10,55 6,0 4,48 4,94 1,33
Siła dłoni Chł. 4,60 4,42 6,49 8,07 22,25
Ciężar ciała Dziew. 3,34 13,11 18,47 14,33 5,17
Odległość rzutu Chł. 2,85 2,57 7,42 3,58 18,59
Obwód ramienia Dziew. 5,47 3,19 16,82 4,85 4,89
Odległość skoku Chł. 1,39 10,64 4,20 11,42 5,48
Obwód uda Dziew. 0,25 8,68 5,13 6,16 4,44
Bieg 20 m Chł. 3,30 6,73 7,15 8,71 2,03
Długość kończyny dolnej Dziew. 1,93 5,73 3,79 8,83 2,42

ciała u dziewczynek w wieku 5, 5,5 i 6 lat oraz u chłopców w wieku 6,5 
lat. Tę zależność podkreśla w swej pracy C. Baran obliczając dla dzieci 
starszych wskaźnik maksymalnej siły mięśniowej [1]. Dodatnia zależność 
istnieje pomiędzy długością skoku a obwodem uda u chłopców w wieku 
5 i 6 lat. Wskaźnik smukłości koreluje dodatnio ze zwinnością u dziew
cząt w wieku 6 lat, z gibkością u dziewcząt w wieku 6 lat i u chłopców 
w wieku 5 lat oraz wytrzymałością u dziewcząt w wieku 6,5 lat. Pojem
ność życiowa płuc koreluje dodatnio z wytrzymałością u dzieci 4,5-let- 
nich oraz u chłopców 6 i 6,5-letnich. Nie wykryto zależności pomiędzy 
czasem biegu na 20 m a długością kończyn dolnych w żadnej kategorii 
wiekowej. Można przypuszczać, że szybkość dzieci przedszkolnych nie 
zależy od możliwości somatycznych, lecz od stopnia zaawansowania 
technicznego, ewentualnie od uzdolnień ruchowych.

Wnioski

Na podstawie przeprowadzonych badań i opracowania wyników wy
ciągnięto następujące wnioski:

1. Poziom rozwoju morfologicznego dziewcząt i chłopców w wieku 
przedszkolnym kształtuje się podobnie i nie wykazuje istotnych różnic.

2. Chłopcy osiągają lepsze wyniki badanych elementów sprawności 
fizycznej od dziewczynek, z wyjątkiem gibkości.
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3. Większe różnice w wynikach między chłopcami i dziewczynkami 
obserwuje się w próbach o trudniejszej technice wykonania.

4. Liczba związków statystycznie istotnych między cechami morfolo
gicznymi a cechami motorycznymi wzrasta z wiekiem.

5. Należy kontynuować badania nad rozwojem fizycznym dzieci 
w wieku przedszkolnym, przy równoczesnym stosowaniu możliwie traf
nych i rzetelnych metod oceny sprawności ruchowej.
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<I>H3nqecKafl noąroTOBKa ąeTeft AouiKOJibHoro BO3pacTa c yneTOM H3ÓpaHHbix 

Mop<J)OJiorHHecKHX nepT

PE3IOME

PyKOBOflCTByHCb HeftocraTKOM aKTyanbHbix Hay>iHbix TpyaoB b oSnacTH (jnnHuecKoj 
noflroTOBKH AeTeft AOuiKO.ibHoro BO3pacTa, b 1974 roAy, b OKTHÓpe, óhjih npeAnpnnsiTbi 
HcęAeAOBaHM b II AeTCKHX caAax Hoboh Tyrbi. OócneAOBaHO 650 MajibHHKOB h AeBoneK 
b BO3pacre 4—7 JieT.

Bbui onpeAeJieH ypoBeHb pa3BHTHH Mop(j>o.'iormecKHX h ABHraTenbHHX uepT b OTAe.ib- 
HbIX KaTerOpHHX BO3paCTa. B npOBeACHHbIX HCnbITaHHHX yUHTHBaJIHCb HaÓAlOAeHHH pa3BH- 
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thh t3Khx Mop<j)ojiorH'iecKHx uepT, Kax: pocT h Bec Tejia, 0Kpy>KH0CTb njiena, 6e«pa, rpy/inoit 
K.TCTKH, AJIHHa BepXHeft H HHJKHeft KOHenHOCTeń. BbIJI paCCHHTHH KOSfjujlHHHeHT CTpOiłHOCTH, 
a TaK>Ke onpeaeJieH >KH3HeHH.biH oGtjCM jierKHX. B oójiacTH 4>H3HnecKOH nojiroroBKH ómjih 
HcnbiTaHbi: 1. óer Ha 20 m, 2. npbiżKOK b ajihhy c pa3óera, 3. rHÓKOCTb, H3MepneMaH HaKJio- 
hom Bnepea, 4. cnjia MbimueB jiaaoHH, 5. jioBKoerb — Ser 4 Xi 10 m. c nepeHonieHHeM 
KyÓHKOB, 6. CHJia — SpOCOK MHHOM BeCOM B 1 Kr H3-3a TOJIOBbl, 7. BblHOCJIHBOCTb, H3MepHeMaH 
KOJIHHeCTBOM BbinOJIHeHHbIX npHCeAaHHH C MSIOM B 1 Kr 3a */2 MHHyTbI. IlpeACTaBJieHbl 
TaK»e pe3yjibTaTbi KoppejiHU.nn Me>K,ny H3ópaHHbiMH MopfjjojiormecKHMH a ABHraTejibHbiMH 
HepTaMH. KoHCTaTHpOBaHO, HTO MaJIbHHKH flOCTHiaiOT JiyHIHHX pe3yjIbTaTOB HCCJieAyeMbIX 
sjieMeHTOB 4>H3HHecKoft noAroTOBKH ueM AeBOHKH, ocoóeHHo b nonbiTKax c óojiee TpyjiHOH 
TexHHKoft BbinojiHeHHH. Pe3yjibTaTbi npeACTaBJieHbi c noMOLHbio Tafiejieft h AHHrpaMM.

Physical fitness of pre-school children examined by selected morphological features

SUMMARY

Thelack of up-to-date papers on the physical fitness of pre-school children induced 
the authors to examine 650 boys and girls, aged 4—7 years, attending 11 nursery schools 
ln Nowa Huta (Kraków), in October 1974.

The level of the development of morphological features was defined in particular 
age-groups. —

The examinations included measurements of height, weight, arm-, thigh- and chest 
clrcumference, length of upper and lower limbs, coefficients of slenderness and life 
capacity of lungs.

As far as physical fitness was concerned the authors examined:
1. 20 m run score,
2. long running jump score,
3. flexibility — measured by bending forwards,
4. muscular strength of the palm,
5. agility — i.e. 4 X 10 m run with carrying blocks,
6. strength — i.e. 1 kg bali throw (from above the head),
7. endurance — measured by the number of sąuat jumps performed in one minutę, 

holding 1 kg bali.
Correlation between the selected motor- and morphological features was also 

examined. •
The authors concluded that boys achieved better results than girls, especially as 

far as tests with morę difficult techniąue were concerned.
The results were presented in tables lind diagrams.



AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Adam Pąchalski, Jerzy Orłowski

Instytut Rehabilitacji Ruchowej AWF w Krakowie

Rola sportowych form ruchowych 
w programie rehabilitacji inwalidów

Role of sport motorial forms in programming iehabilitation 
for disabled persons

Sport od wieków był uprawiany przez ludzi zdrowych, natomiast sport 
osób trwale poszkodowanych na zdrowiu — a zwłaszcza sport osób z wi
docznym kalectwem — jest zdobyczą lat ostatnich. Zrodził się on w pla
cówkach rehabilitacyjnych, jest dalszym ciągiem i rozszerzeniem ćwi
czeń leczniczych.

Od wielu lat w kilku ośrodkach w Polsce, praktycznie i teoretycznie 
adaptuje się różne formy wychowania fizycznego, sportu i turystyki do 
możliwości uprawiania ich przez inwalidów, ludzi o ograniczonej spraw
ności fizycznej. W sporcie inwalidzkim odnieśliśmy w kraju i na arenie 
międzynarodowej szereg sukcesów sportowych i organizacyjnych, jed
nocześnie jednak istnieje społeczna potrzeba rozszerzenia prowadzonej 
akcji i objęcia nią także studentów o ograniczonej sprawności fizycznej 
wszystkich środowisk akademickich w kraju. Akademicka Służba Zdro
wia odczuwa ogromną potrzebę szerszego niż do chwili obecnej prakty
cznego wykorzystania możliwości stosowania sportu i turystyki w profi
laktyce i leczeniu kalectwa. Wymaga to uzgodnienia na sportowo-reha- 
bilitacyjnych obozach studenckich metod i sposobów działania oraz ocen 
wydolności sportowej osób poszkodowanych na zdrowiu. Jest to zadanie 
złożone i trudne, które wymaga zespołowego opracowania. Za upowsze
chnieniem rehabilitacji, tak intensywnym w ostatnich latach, powinno na
stąpić upowszechnienie sportu dla osób z uszkodzonym zdrowiem. Potrze
bę tę wszyscy odczuwamy.
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Nadzwyczajny rozwój sportu w naszych czasach jest cechą charakte
rystyczną współczesnej cywilizacji, tak samo jak rozwój środków komu
nikacji. Coraz więcej inwalidów uprawia sport. Na terenie kraju w 252 
kołach sportowych S. J. „Start" zrzeszonych jest 25 875 inwalidów. Upra
wianie sportu przez inwalidów, po latach doświadczeń, stało się integral
ną częścią rehabilitacji.

Sport uprawiany jest przez 4 podstawowe grupy inwalidów:
1) inwalidów narządu ruchu,
2) inwalidów niewidomych i niedowidzących,
3) inwalidów głuchych,
4) inwalidów narządu krążenia i oddychania.

„Cele sportu dla inwalidów są oparte na tych samych zasadach na jakich 
opiera się sport dla ludzi bez defektów fizycznych" — głosi L. Guttman 
[3], Zaprawa dla wysiłku, kształtująca się pod wpływem bodźców trenin
gu sportowego, stanowi o adaptacji do pracy zarówno człowieka zdrowe
go, jak i inwalidy. Stanowi też o lepszej wydajności, a tym samym o lep
szych efektach ekonomicznych pracy.

Zadania stojące przed sportem inwalidzkim, sformułowane przez Lo- 
renzena — prekursora sportu inwalidów na terenie RFN —< wskazują na 
społeczne i ogólnobiologiczne znaczenie sportu dla ludzi o ograniczonej 
sprawności fizycznej. Lorenzen rozróżnia [6]:

1) cel leczniczy, polegający na przeciwdziałaniu nieprawidłowościom 
psychofizycznym,

2) cel biologiczny, polegający na dążeniu do dalszego rozwoju orga
nizmu, z uwzględnieniem jego konstytucji i obszaru kalectwa,

3) cel higieniczno-zdrowotny, polegający na wytworzeniu nawyków 
pielęgnacji ciała przez hartowanie i przygotowanie organizmu do działa
nia w warunkach utrudnionych,

4) cel wychowawczy, polegający na wykształceniu odpowiednich cech 
charakteru i umiejętności współżycia w kalectwie.

Duże znaczenie sportu w usprawnianiu narządu ruchu podkreślają wy
bitni polscy klinicyści: Dega [2] i Weiss [10], Ich zdaniem, uprawianie 
sportu utrzymuje na wysokim poziomie sprawność fizyczną uzyskaną 
w czasie leczenia szpitalnego i zapobiega powikłaniom spowodowanym 
bezczynnością. Poprzez sport podnosimy sprawność funkcji, zaradność 
osobistą, zdolność do pokonywania trudności, wiarę w siebie, zwiększa
jąc potencjał życiowy inwalidy i stymulując jego psychiczną odnowę. 
Sport jest jednym z najlepszych czynników powodujących pełne emocjo
nalne włączenie się inwalidy do procesu usprawniania, daje nam możli
wość silnego oddziaływania na ten proces, wywołując jednocześnie stany 
zadowolenia u inwalidy, co nie jest bez znaczenia w przypadkach dys
funkcji lub schorzeń trwających całe życie.

Polscy psychologowie wnieśli dużo do psychologicznej interpretacji 
wielu zjawisk związanych ze stosowaniem sportu inwalidzkiego (Błasz- 
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kowska [f], Hulek [4], Larkowa [5]). Podkreślali oni znaczenie psychotera
peutyczne wychowania fizycznego i sportu dla różnych kategorii inwali
dów. Walicka [9] opisała wpływ zajęć sportowych na niektóre reakcje na 
inwalidztwo i stwierdza, że u chorych uprawiających sport zmniejsza się 
ilość reakcji depresyjnych, agresywnych, stanów lękowych i psychotycz
nych. Gry i zabawy ruchowe przez swój charakter emocjonalno-przyjem- 
nościowy stwarzają okazję do oderwania się od rzeczywistości.

Ogielski i Węgrzyn [8] podkreślają, że stałe powtarzanie i systema
tyczne stosowanie odpowiednio dobranych ćwiczeń wykształca dodatnie 
cechy: odwagę, silną wolę i szybką reakcję na bodźce zewnętrzne.

W stosowaniu psychoprofilaktyki i psychoterapii w czasie uprawiania 
sportu przez inwalidów współpracuje z psychologami cały zespół pracow
ników. Tylko współpraca wszystkich członków zespołu da pełne wyniki 
i zapewni stworzenie pożądanej sytuacji terapeutycznej.

Lekarz i magister w.f. podejmując się pracy w sporcie inwalidzkim 
powinni wiedzieć, jak i w jakim zakresie prowadzić zajęcia z poszcze
gólnymi inwalidami. Obciążenie ćwiczeniami nie powinno sięgać niebez
piecznego górnego pułapu możliwości inwalidy, a powinno być dozowa
ne z wielką ostrożnością i wyczuciem. Lekarz i magister w.f. muszą 
doskonale wiedzieć, kiedy należy przerwać trening, kiedy zbliżamy się 
do granicznej linii nazywanej bezpieczeństwem.

Sport inwalidzki spełnia funkcję stymulacyjną, adaptacyjną, korek
tywną i kompensacyjną. Funkcja stymulacyjna pobudza wszystkie ukła
dy anatomiczne organizmu inwalidzkiego do lepszego i sprawniejszego 
funkcjonowania, przyczynia się do rozwoju motoryczności, zdolności do 
wzmożonego wysiłku i pracy. Funkcja adaptacyjna wyzwala wszystkie 
rezerwy i mechanizmy przystosowawcze, pomaga inwalidom dostosować 
się do nowych, zmienionych przez kalectwo warunków bytowania. Funk
cja kompensacyjna wyrównuje ubytki lub zachwiania równowagi w har
monii układów organizmu poprzez stosowanie ruchów i pozycji uzupeł
niających, wspomagających oraz przeciwstawnych. Wszystkie te funkcje 
realizowane są przez ruch i mają olbrzymie znaczenie w rozwoju i kształ
towaniu się takich cech motorycznych, jak: siła, wytrzymałość, szybkość 
i zwinność.

Zasadnicza cecha sportu — współzawodnictwo — oddaje nieocenione 
usługi w rehabilitacji inwalidów. Dzięki współzawodnictwu sportowemu 
na jedno z pierwszych miejsc w usprawnianiu inwalidy udało się wyeks
ponować zaangażowanie emocjonalne.

Stwierdzono, że wskutek tego zaangażowania pod wpływem współza
wodnictwa, w porównaniu z tymi samymi czynnościami wykonywanymi 
bez zaangażowania emocjonalnego, siła mięśni wzrasta o 10—24°/o szyb
ciej. Podobnie dokładność ruchów ręki wzrasta o 20—4O°/o szybciej 
w czasie ćwiczeń w warunkach współzawodnictwa. Sport dla inwalidów 
różni się jednak w sposób zasadniczy od sportu wyczynowego.
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Sport dla inwalidów

— ćwiczenia odbywają się pod 
kierunkiem instruktorów gimna
styki leczniczej;
— ćwiczenia prowadzone są z 
umiarkowanym obciążeniem za
leżnie od samopoczucia zawodni
ków, ich wieku i stopnia kalect
wa na adaptowanych urządze
niach i obiektach sportowych.

—< zajęcia mają charakter ogólno- 
usprawniający, z uwzględnieniem 
specjalizacji w określonej dyscyp
linie sportu; główny akcent poło
żony jest na to, co poprawia spra
wność inwalidy.
— wprowadzenie inwalidy w bo
gactwo doznań towarzyszących 
współzawodnictwu sportowemu. 
Sam wynik ma znaczenie względ
ne, chodzi o osiągnięcie maksi
mum osobistej sprawności i zado
wolenia
— najważniejsze jest samo ucze
stnictwo i chęć maksymalnego 
wysiłku. Zwycięstwo traktowane 
jest jako osiągnięcie osobiste, a 
porażka nie dyskwalifikuje za
wodnika.

Sport wyczynowy

— ćwiczenia prowadzi zawodowy 
trener

— ćwiczenia prowadzone są z 
maksymalnym obciążeniem, a 
wymagania są rygorystyczne. 
Trening i ćwiczenia zmierzają do 
uzyskania wyczynu za wszelką ce
nę. Treningi wymagają specjal
nych obiektów sportowych.
— zajęcia są wąsko wyspecjalizo
wane, a akcent położony jest na 
uzyskanie maksymalnego wysił
ku, czasem bez względu na konse
kwencje dla zdrowia zawodników.

—- dla osiągnięcia wyczynu liczy 
się jedynie ostateczny rezultat

—■ podstawowym celem jest zwy
cięstwo. Prestiż zwycięstwa stwa
rza sytuacje, w których każdy 
błąd powoduje porażkę i osobistą 
klęskę zawodnika.

W celu stworzenia jednakowych warunków współzawodnictwa spor
towego dla wszystkich inwalidów, wprowadzono klasy startowe w okreś
lonych grupach startowych. Określenie klasy startowej w danej grupie 
schorzeń uwzględnia rozległość schorzenia i stopień dysfunkcji narządu 
ruchu. W sporcie inwalidzkim nie wyróżnia się stopni zaawansowania 
sportowego. W zawodach może uczestniczyć każdy inwalida, bez wzglę
du na osiągane rezultaty sportowe.

W Polsce organizowane są co dwa lata Igrzyska Sportowe Inwalidów 
w pięciu grupach startowych:

I. inwalidzi wzroku
II. inwalidzi słuchu
III. inwalidzi z amputacjami kończyn

— dwie klasy startowe,
— jedna klasa startowa,
— 10 klas startowych,
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IV. paraplegicy — 6 klas startowych,
V. inwalidzi z innymi uszkodzeniami

narządu ruchu _ — 6 klas startowych,
W ramach Igrzysk Sportowych startują zawodnicy w pięciu dyscypli
nach: lekka atletyka, pływanie, łucznictwo, podnoszenie ciężarów, piłka 
siatkowa. W zawodach o randze Mistrzostw Polski wprowadzono dodat
kowo narciarstwo biegowe i alpejskie.

Najwyższą rangę światową mają dwie sportowe imprezy dla inwali
dów. Są to Igrzyska Paraplegików, organizowane od 1952 r. corocznie 
w Stoke Mandeville w Anglii, i Światowe Igrzyska Sportowe Amputowa
nych, zorganizowane po raz pierwszy w 1966 r. w Saint Etienne we Fran
cji. Igrzyska Paraplegików w latach olimpijskich są bezpośrednio na 
obiektach olimpiady jako Igrzyska Paraolimpijskie. Odbyły się już 
w 1960 r. w Rzymie, w 1964 w Tokio, w 1968 r. zamiast w Meksyku w Tel- 
-Aviwie, w 1972 w Heidelbergu w RFN.

Sukcesy sportowe budzą w chorych nadzieję na nowe życie. Ćwicze
nia grupowe pozwalają porównać własne postępy z postępami innych. 
Dyscypliny sportowe wprowadzone do planu rehabilitacji przenoszą wy
konywaną czynność ruchową chorego w sferę jego podświadomości. 
Uwagę absorbuje gra i współzawodnictwo. Przez odpowiedni dobór dys
cypliny sportowej i przez dostosowanie ich do potrzeb i możliwości fi
zycznych chorego wyrabia się systematyczne panowanie chorego nad 
własnym ciałem. Sprawia to choremu wielką radość. Hulek w swej książ
ce ,,Podstawy psychologiczne i socjalne rehabilitacji" określa trafnie gry, 
zabawy i sport jako wyższe i bogatsze formy ruchu w wychowaniu fi
zycznym.

Ośrodki rehabilitacyjne muszą posiadać boiska sportowe, na których 
chorzy mieliby możność uprawiania wszelkich odmian sportu wybranego 
i dostosowanego do potrzeb rehabilitacji.

Obok sportu należy wprowadzić do programu medycznej rehabilita
cji turystykę, organizować wycieczki krajoznawcze, urządzać obozy wę
drowne, biwaki, spływy, wycieczki autobusowe.

Ważne społecznie zadanie spełnia sport wśród studentów, u których 
występuje trwałe kalectwo. Systematyczny trening sportowy zapewnia 
utrzymanie przez nich nabytej sprawności fizycznej, zdrowia i przyszłą 
przydatność społeczną i zawodową. U inwalidów uprawiających sport 
obserwuje się Wysokie efekty terapeutyczne, które osiąga się przy mi
nimalnym nakładzie finansowym, potrzebnym na utrzymanie obiektów 
sportowych i trenera.

Realizując cele rehabilitacyjne sport nic nie traci na swoich wartoś
ciach emocjonalnych, widowiskowych i socjalnych. Nawet dyscypliny 
uprawiane przez paraplegików oparte są na wzorach sportu kwalifiko
wanego. Paraplegicy uprawiają je na podstawowym środku poruszania 
się — w wózku inwalidzkim. Podział na grupy sprawności, w zależności
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od rodzaju i wysokości urazu rdzenia kręgowego, gwarantuje jednako
we warunki startu. Zgodnie z istniejącą już tradycją propagujemy dla 
paraplegików pływanie, lekką atletykę, łucznictwo, tenis stołowy, pod
noszenie ciężarów, koszykówkę na wózkach.

Dobór dyscyplin sportowych i charakter współzawodnictwa dla spa- 
styków musi być oparty na precyzji wykonania ruchu, jak np. w łuczni- 
ctwie, mini golfie, tak aby napięcie emocjonalne nie powodowało rozlane
go pobudzenia uniemożliwiającego wykonanie ruchów celowych.

Osobny problem to postępowanie z reumatykami, którzy wymagają 
codziennej, systematycznej dawki ruchu. W czasie treningu powinni oni 
stosować ruchy cykliczne w wolnym tempie i umiarkowanym obciąże
niu.

Dla skoliozy można organizować zawody gimnastyczne. Dodatkową 
motywacją uprawiania ćwiczeń jest wówczas możność występowania 
w zawodach i współzawodnictwie.

Uprawianie sportu jest najlepszym środkiem na utrzymanie w spraw
ności narządu krążenia. Pod wpływem racjonalnie stosowanego, dozowa
nego treningu następuje obniżenie cholesterolu w krwi, zwalnia się akcja 
serca i obniża podwyższone ciśnienie krwi. Trening sportowy jest czyn
nikiem powodującym lepszą wydajność pracy serca, doprowadzającym 
do lepszego wykorzystania przemian energetycznych w mięśniu serca, 
zmniejszającym zużycie tlenu przez mięsień serca i zwiększającym rezer
wę wieńcową.

Otwocka Szkoła Rehabilitacji Pulmonologicznej Naumana [7] w licz
nych pracach naukowych udowodniła dopuszczalność i celowość ćwiczeń 
fizycznych u ozdrowieńców po gruźlicy, chorych na oskrzela, na dycha
wicę oskrzelową, nieznacznie zaawansowaną rozedmę płuc. Bez uprawia
nia ćwiczeń raz powstałe upośledzenie oddechowe ma tendencję do na
rastania z upływem lat.

Atrakcyjność zajęć sportowych uzyskuje się przez wzbogacenie form. 
Gry i zabawy na wolnym powietrzu oraz wycieczki są często nie docenia
ną i zaniedbywaną formą usprawniania. Wielką krzywdą dla inwalidy jest 
prowadzenie rehabilitacji tylko w zamkniętych ścianach budynku. Reha
bilitowanego trzeba wyprowadzić poza budynek, organizować zajęcia 
sportowe na boiskach, gry i zabawy w terenie latem i zimą jak dla ludzi 
zdrowych. Współzawodnictwo jest nieodzownie związane z każdym spor
tem. Należy pamiętać, że choć w sporcie inwalidzkim nie wykluczamy 
momentu współzawodnictwa, powinno być ono prowadzone bardzo umie
jętnie, by nie tylko nie zniechęcić mniej sprawnych, ale dopingować ich 
do systematycznego treningu i większego wysiłku. Współzawodnictwo 
prowadzone w czasie zajęć sportowych, różnego rodzaju zawodów i spar
takiad jest w ramach usprawniania leczniczego ważnym czynnikiem mo
bilizującym, wychowawczym oraz wyrabia zamiłowanie do uprawiania 
sportów i ćwiczeń fizycznych.
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Systematyczny trening sportowy sprzyja wyrobieniu umiejętności po
konywania trudności, odwagi, zdolności koncentrowania się w odpowied
nim momencie i wytrzymałości w dążeniu do osiągnięcia wyznaczonego 
celu.

Towarzyszące uprawianiu sportu porażki i sukcesy hartują odporność 
psychiczną inwalidy, która pozwala na pokonywanie stanów depresyj
nych i ułatwia znoszenie niepowodzeń życiowych. Należy eksponować 
te dyscypliny, które przynoszą największe korzyści w leczniczym uspraw
nianiu.

Wprowadzone do konkurencji biegi są przede wszystkim ćwiczenia
mi o dużej intensywności. Rzuty są ćwiczeniami wyrabiającymi spraw
ność chwytną kończyn górnych. Skoki są ćwiczeniem koordynacyjnym, 
wymagającym dużej zwinności i przygotowującym do wysiłków krótko
trwałych, ale o dużej intensywności. Gry sportowe dostarczają maksimum 
przeżyć emocjonalnych oraz wyrabiają szybkość, koordynację, odwagę, 
wytrzymałość.

Przygotowania do startu w zawodach powinny obejmować ćwiczenia 
ogólnousprawniające oraz ćwiczenia specjalne dla danej konkurencji, 
które zapewnią minimum technicznego opanowania danej dyscypliny 
sportowej oraz podstawową znajomość przepisów.

Ćwiczenia powinny być prowadzone w sali gimnastycznej oraz w te
renie. Ćwiczenia w naturalnym środowisku umożliwiają zdobywanie do
datkowych umiejętności pokonywania różnych trudności, z jakimi inwa
lida spotkać się może w życiu codziennym. Uroczysta ceremonia towarzy
sząca zawodom nadaje im odpowiednią rangę i ma znaczenie psychologi
czne — potęgując przezywaną radość i pozwalając zapomnieć o kalect
wie. Uczestnictwo w imprezach sportowych daje również korzyści wy
chowawcze, wyrabiając u inwalidów zdyscyplinowanie i poczucie odpo
wiedzialności.

Uczestnictwo w zawodach sportowych, możliwość rywalizacji i osią
gnięte wyniki dają inwalidzie wiarę we własne możliwości, poczucie wła
snej wartości. Są to czynniki niezbędne przy likwidowaniu kompleksów 
i zapobieganiu im. Student kaleki może wykazać, że potrafi w niektórych 
sprawnościach skutecznie rywalizować i osiągać nawet lepsze wyniki 
niż zdrowy — daje to poczucie pewności w gronie rówieśników. Sukces 
sportowy może doprowadzić do pełnej integracji z grupą zdrowych ró
wieśników, przyczynić się do zrównoważenia psychicznego i kształtowa
nia osobowości człowieka społecznie pełnowartościowego.

Gry sportowe mogą uprawiać inwalidzi z amputacjami kończyn, nie
dowładami i ograniczeniem ruchomości kończyn.

Siatkówka odbywa się zgodnie z przepisami i zasadami Międzynaro
dowej Federacji Piłki Siatkowej.

Koszykówka rozgrywana na wózkach inwalidzkich udoskonala jazdę 
na wózkach, wyrabia chwyt, rzuty, wzmacnia mięśnie b.g. pasa barkowe-
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go, mięśnie brzucha i grzbietu. Pomaga inwalidom z paraplegią w uzyska
niu samodzielności życiowej.

Siatkówka i koszykówka podnoszą ogólną sprawność inwalidy. Uspra
wniają układ krążenia, poprawiają ukrwienie mięśni i narządów wewnę
trznych, zwiększają wentylację płuc, usprawniają koordynację mięśnio- 
wo-ruchową, przyspieszają wytworzenie nowych nawyków ruchowych, 
wyrabiają refleks i koncentrację uwagi.

Lekka atletyka

Biegi uprawiają inwalidzi narządu ruchu, niewidomi i głusi. Biegi 
wpływają na podniesienie sprawności układu krążenia i oddychania, po
prawę przemiany materii. Zwiększają zakres ruchów, elastyczność mięś
ni, wiązadeł i ścięgien kończyn dolnych. Poprawiają estetykę chodu. .Tre
nują wytrzymałość.

Rzuty mogą uprawiać inwalidzi amputowani, paraplegicy, inwalidzi 
z jednostronrfymi porażeniami i niedowładami kończyn, niewidomi, głu
si. Rzuty wyrabiają sprawność chwytną, np. zwiększają zakres ruchów 
w stawach k.g. i tułowia, siłę mięśni k.g. i tułowia, poprawiają koordyna
cję ruchową, szybkość i adaptację do wysiłku.

Skoki uprawiają inwalidzi w amputacjach jednostronnych kończyn 
dolnych, amputacjach kończyn górnych, inwalidzi z porażeniami i nie
dowładami k.g., głusi i niewidomi. Skoki wyrabiają koordynację ruchów, 
zręczność i szybkość.

Podnoszenie ciężarów uprawiają paraplegicy i inwalidzi po amputa
cjach k.d. Wpływa na wzrost siły mięśni k.g., obręczy barkowej i tułowia. 
Wyrabia wytrzymałość i odporność psychiczną.

Łucznictwo uprawiają wszyscy inwalidzi narządu ruchu. Wzmacnia 
mięśnie kończyn górnych, obręczy barkowej i grzbietu. Wyrabia opano
wanie i koncentrację.

Wyścigi na wózkach inwalidzkich uprawiają paraplegicy. Doskonalą 
jazdę na wózkach. Wzmacniają siłę mięśni kończyn górnych, pasa bar
kowego i tułowia, wyrabiają wytrzymałość.

Tory przeszkód uprawiają wszyscy inwalidzi narządu ruchu. Dla pa- 
raplegików jest on specjalnie przystosowany. Wyrabia zręczność, zwin
ność, koordynację mięśniowo-ruchową, wytrzymałość.

Sporty wodne — pływanie, kajakarstwo, żeglarstwo — zawierają wie
le nowych sposobności do pracy sportowo-rehabilitacyjnej. Trening pły
wacki doskonale wzmacnia osłabione mięśnie i ćwiczy układ oddechowy. 
Kajakarstwo przyczynia się do rozwoju mięśni, obręczy barkowej i mięś
ni tułowia. Inwalida nie odczuwa w wodzie, w kajaku swego kalectwa, 
śmiało konkuruje z ludźmi zdrowymi, bijąc ich siłą ramion. Również żeg
larstwo stwarza realną szansę współzawodnictwa inwalidów z osobami 
zdrowymi wpływając ponadto na poprawę funkcji narządu ruchu.
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Pływanie uprawiają wszystkie grupy inwalidów. Wywiera bardzo po
zytywny wpływ na wszystkie układy organizmu. Poprawia koordynację 
i sprawność ruchów. Wpływa hartująco. Poprawia samopoczucie i wiarę 
we własne siły.

Zajęcia sportowe powinniśmy prowadzić również zimą na śniegu i lo
dzie. W naszych warunkach klimatycznych ma to szczególne znaczenie 
higieniczno-zdrowotne i hartujące. Prowadzimy naukę jazdy na nartach, 
sankach, ski-bobie, łyżwach. Zabawy i gry ćwiczące w chodzeniu na 
śniegu i lodzie w zaopatrzeniu ortopedycznym, mini hokej, organizujemy 
zimowe formy turystyki, z których do najpopularniejszych należą kuligi.

Narciarstwo uprawiają inwalidzi po amputacjach.
Integralnie związana z całokształtem pracy sportowo-rehabilitacyjnej 

z inwalidami jest turystyka. Piesze i rowerowe wycieczki krajoznawcze, 
obok walorów przyrodoznawczych, mają do zaoferowania inwalidzie ze 
schorzeniami narządów ruchu naturalny sposób usprawniania. Istnieją 
możliwości wybrania i opracowania odpowiednich tras dla różnych ro
dzajów schorzeń.

Wykorzystanie topografii terenu jest pomocne w wyrabianiu odpo
wiednich nawyków ruchowych i utrwalaniu kompensacji. Również biwa
ki stwarzają okazję do dalszego usprawniania inwalidy, do poprawienia 
jego sprawności fizycznej. Osiągamy to wzbogacając oddziaływanie wa
lorów środowiska przyrodniczego o ruch. Samo rozbicie obozowiska 
i przygotowanie tradycyjnego wspólnego ogniska dostarczają wiele bodź
ców do wszechstronnej aktywności ruchowej, którą uzupełniamy upra
wianiem gier i zabaw terenowych oraz niektórych konkurencji lekkoatle
tycznych możliwych do przeprowadzenia w warunkach biwakowych.

Inwalida uprawiający sport w grupie konfrontuje i porównuje swoje 
trudności i objawy u innych inwalidów, demonstruje własne postawy 
i charakterystyczne reakcje, uczy się patrzeć na siebie oczami innych, 
koryguje poglądy i opinie, uczy się współdziałania i przystosowania do 
kolektywu. W zespole nabywa on nowej wiedzy o osobie, zostaje pobu
dzony do przybrania nowej postawy, aktywizują się jego zainteresowa
nia, nawiązuje więzi uczuciowe, budzi się u niego poczucie solidarności 
i odpowiedzialności za innych. Ułatwia to inwalidzie akceptację kalectwa 
i odnalezienie nowego schematu osobowości.

Sprawdzianem zdobytych przez inwalidów umiejętności sportowych 
są zawody sportowe. Współzawodnictwo sportowe, szczególnie w odnie
sieniu do inwalidów, ma wtedy sens, kiedy jest prowadzone w gronie 
osób mających te same albo zbliżone warunki startu. Nie można np. orga
nizować zawodów biegu na 60 m pomiędzy inwalidą-amputantem kończy
ny dolnej a inwalidą amputantem ramienia, czy w pływaniu pomiędzy pa- 
raplegikiem z całkowitym porażeniem kończyn dolnych a paraplegikiem 
z wybiórczym niedowładem kończyn dolnych.
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W zasadzie każdy przypadek inwalidztwa jest indywidualny, niepo
wtarzalny — trudno więc stworzyć idealne warunki startu nawet inwali
dom tych samych schorzeń (np. inwalidzi z powódu amputacji podudzia 
różnią się choćby długością kikutów), niemniej zachodzi konieczność 
utworzenia takich grup startowych, które by w sposób możliwie prosty 
a równocześnie w miarę sprawiedliwy pozwoliły wprowadzić element 
współzawodnictwa do sportu tej grupy ludzi. Obecnie w Polsce przyjęto 
następujący podział na grupy startowe:
Grupa I — Inwalidzi wzroku

klasa 1 — niewidomi 100%
klasa 2 — niewidomi z poczuciem światła do 2/50 według Snellena 

Grupa II — Inwalidzi słuchu
klasa 1 — 100% głusi

Grupa III — Inwalidzi z amputacjami kończyn
klasa 1 — jednostronna amputacja przedramienia
klasa 2 — jednostronna amputacja ramienia
klasa 3 — obustronna amputacja ramion
klasa 4 — obustronna amputacja przedramion
klasa 5 — jednostronna amputacja podudzia .
klasa 6 — jednostronna amputacja uda
klasa 7 — obustronna amputacja podudzi
klasa 8 — obustronna amputacja ud
klasa 9 — jednoczesna amputacja uda i podudzia
klasa 10 — inne amputacje złożone

Grupa IV — Paraplegicy
klasa 1 — uszkodzenie rdzenia odcinka szyjnego kręgosłupa
klasa 2 — uszkodzenie rdzenia górnego odcinka piersiowego krę

gosłupa bez funkcji mięśni brzucha i dolnych partii tu
łowia

klasa 3 — uszkodzenie rdzenia dolnego odcinka piersiowego krę
gosłupa — bez funkcji zginaczy i prostowników stawów 
biodrowych

klasa 4 — uszkodzenie rdzenia odcinka piersiowo-lędźwiowego krę
gosłupa — niekompletne obustronne porażenie kończyn 
dolnych

klasa 5 — kompletne porażenie kończyny dolnej bez funkcji zgina
czy i prostowników stawu biodrowego i kolanowego

klasa 6 — niekompletne porażenie jednostronne kończyny dolnej
z funkcją mięśnia czworogłowego (prostownika stawu 
kolanowego).

Grupa V — Inne uszkodzenia narządu ruchu
klasa 1 — porażenie jednostronne kończyny górnej
klasa 2 — deformacje kręgosłupa i klatki piersiowej skoliozy 111°

utrwalone
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klasa 3 — luksacje i usztywnienia stawów biodrowych
klasa 4 — usztywnienia stawu kolanowego
klasa 5 — skrócenie kończyny typu porażennego (powyżej 5 cm).
Krzywa intensywności treningu sportowego dla uczestników obozu re- 

habilitacyjno-sportowego powinna przebiegać podobnie jak w tradycyj
nej lekcji wychowania fizycznego. Jednostka zajęć składa się z trzech 
części: wstępnej, głównej i końcowej.

Część wstępna ma za zadanie przygotowanie organizmu do podjęcia 
zwiększonego wysiłku fizycznego, ma ,,rozgrzać" organizm, zwiększyć za
kres ruchów, udrożnić naczynia krwionośne, poprawić ukrwienie mięśni
— słowem — przeciwdziałać ewentualnym ujemnym skutkom zwiększo
nego wysiłku fizycznego (bóle mięśni i stawów, nadmierne skurcze mięś
ni, urazy itp.). W tej części zajęć należy stosować ćwiczenia ogólnokondy- 
cyjne we wszystkich płaszczyznach ruchu — w leżeniu, w siadzie, w sta
niu, w marszu, w biegu — z przyborami i bez. Np. paraplegicy wykonują 
ćwiczenia w leżeniu na materacu lub na trawie względnie w wózku inwa
lidzkim. W zależności od głównego tematu zajęć będziemy ćwiczyć szcze
gólnie te grupy mięśniowe, które w części głównej będą wykonywać naj
większą pracę. Jeżeli np. w części głównej mamy nauczać rzutu oszcze
pem do celu, to w części wstępnej zwrócimy uwagę na ćwiczenia mięśni 
obręczy barkowej. Zastosujemy: wymachy we wszystkich płaszczyznach, 
krążenia o ramionach prostych i ugiętych, odrzuty ramion w tył, rzuty pi
łek lekarskich do współćwiczących itp. Część wstępną zajęć w warun
kach obozu rehabilitacyjnego można z powodzeniem prowadzić w terenie 
wykorzystując jego naturalne walory: ukształtowanie, zagospodarowa
nie, wyposażenie w sprzęt. Czas trwania tej części zajęć wynosi V4—x/z 
w stosunku do całości. Należyte przeprowadzenie ćwiczeń w części wstęp
nej będzie skutecznie przeciwdziałać powstawaniu ewentualnych kontuzji 
czy zaburzeń funkcjonalnych organizmu w dalszych częściach treningu.

W części głównej zajęć należy prowadzić naukę poszczególnych kon
kurencji sportowych.

Dla inwalidów-amputantów kończyn górnych w warunkach obozu re
habilitacyjnego wskazane jest prowadzenie następujących dyscyplin 
sportowych:

a) lekka atletyka
— biegi krótkie (mężczyźni 100 m, kobiety 60 m) po bieżni lub po trawie
— skok w dal z rozbiegu i z miejsca (zeskok do piaskownicy względnie 
na materace gimnastyczne)
— skok wzwyż (zeskok na kilka materacy gimnastycznych ułożonych je
den na drugim)
— rzut oszczepem na odległość (z rozbiegu)
— rzut oszczepem do celu (miejsce ćwiczeń: boisko płaskie trawiaste. 
Rzut wykonujemy z miejsca, odległość linii rzutu od środka koła dla męż
czyzn 10 m, dla kobiet 7 m, oszczep 600 g, cel poziomy na ziemi — 5 kół 
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o promieniach zwiększających się co 20 cm. Linie kół zaznaczone białą 
kredą. Punktacje: 5, 4, 3, 2, 1 pkt. Startujący wykonują 6 rzutów, w tym 
1 próbny, 5 punktowanych. W czasie wykonywania rzutu oszczep trzy
many jest ,,krótko", prowadzony przy głowie, bez odwodzenia ramienia 
do tyłu. Zajęcia można prowadzić w formie współzawodnictwa)
— pchnięcie kulą (mężczyźni 5 kg, kobiety 4 kg)
— rzut dyskiem 1 kg, z miejsca lub z obrotami
— bieg slalomowy 60 m między chorągiewkami (chorągiewki ustawione 
co 5 m w linii prostej)
— bieg slalomowy 60 m z prowadzeniem piłki między chorągiewkami 
(ustawienie chorągiewek jak wyżej)

b) łucznictwo
— strzelanie z łuku na krótkie odległości (20, 30, 50 m). Proteza umoco
wana jest na rękojeści łuku. W miarę doskonalenia umiejętności, można 
przechodzić na strzelanie z dłuższych odległości (70—90 m).

c) gry sportowe
— piłka nożna — gra bez protezy
— piłka siatkowa — gra bez protezy; warunek: należyte zahartowanie 
kikuta
— tenis stołowy
— badminton

d) pływanie
— start ze słupka startowego
— pływanie stylem klasycznym
— pływanie stylem dowolnym
— pływanie na grzbiecie

e) kolarstwo — inwalidzi startują w protezach
— turystyka kolarska
— kolarski tor przeszkód

Dla inwalidów — amputowanych w obrębie kończyn dolnych — wska
zane są następujące dyscypliny sportowe:

a) lekka atletyka
— skok w dal z rozbiegu (dla amputantów podudzia)
— bieg 60 m (dla amputantów podudzia)
— rzut oszczepem na odległość z rozbiegu
— rzut oszczepem z miejsca do celu
— rzut piłką lekarską (mężczyźni 3 kg, kobiety 2 kg) oburącz znad głowy 
z miejsca lub z rozbiegu; w momencie wyrzutu jedna noga zachowuje sta
ły kontakt z podłożem.
— pchnięcie kulą (ciężar sprzętu jak przy amputacjach k.g.

b) tor przeszkód (elementy ćwiczeń siłowych, wytrzymałościowych, 
szybkościowych)
— w terenie naturalnym (przeszkody naturalne)
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— specjalnie programowy (przeszkody ustawione jak na torze prze
szkód)

c) łucznictwo
— strzelanie do tarcz według przepisów FITA (30, 50, 70, 90 m).

d) gry sportowe
— koszykówka (w wypadku wysokich obustronnych amputacji inwalida 
gra wspólnie z paraplegikami siedząc w wózku inwalidzkim, w innych 
przypadkach —< np. jednostronna amputacja uda — inwalida gra w pro
tezie w pozycji stojącej)
— siatkówka (inwalidzi grają w protezie wg przepisów PZPS)
— badminton (inwalidzi grają w protezach — gra pojedyncza i parami)
— tenis stołowy (inwalidzi grają w protezach)

e) pływanie
— skoki startowe ze słupków
— pływanie stylem klasycznym
— pływanie stylem dowolnym
— pływanie na grzbiecie

f) wioślarstwo
— wiosłowanie wiosłami umocowanymi do burty
— wiosłowanie wiosłami wolnymi (kajaki)

g) kolarstwo (szczególnie wskazane dla amputacji podudzia).
Paraplegicy (uszkodzenie rdzenia kręgowego na skutek urazu względ

nie po przebytej chorobie Heinego-Medina) startują z powodzeniem 
w różnych dyscyplinach sportowych. Konkurencje'wykonywane są w po
zycji siedzącej w wózku inwalidzkim. Szczególnie polecane dyscypliny:

a) lekka atletyka
— wyścigi na wózkach inwalidzkich (60 m kobiety, 100 m mężczyźni)
— wyścigi na wózkach inwalidzkich (500 m kobiety, 1000 m mężczyźni)
— slalom, tor przeszkód
-— pchnięcie kulą (wózek przymocowywany jest hakami do podłoża 
względnie przytrzymywany przez osobą towarzyszącą)
—■ rzut dyskiem (stabilizacja wózka wg wyżej przedstawionych zasad)
— rzut oszczepem do celu (stabilizacja jak wyżej)
— rzut oszczepem na odległość (stabilizacja jak wyżej)
W czasie konkurencji inwalidzi mogą mieć kończyny dolne przymocowa
ne do podnóżków wózka. Dla zapobieżenia wyprostom (wynikłym na sku
tek wzmożonej spastyczności mięśni), nie mogą jednak unosić się na rę
kach w celu osiągnięcia wyższego pułapu.

b) gry sportowe
— piłka siatkowa (,,na siedząco") (inwalidzi siedzą na parkiecie względ
nie na trawie; wymiary boiska 12 m X 6 m, w środku siatka na wysokoś
ci 1,20 m; pozostałe przepisy wg PZPS)
— koszykówka na wózkach (wymiary boisk, tablic, koszy identyczne jak 
w przepisach FIBA. Drużyna składa się z 5 osób, inwalidów na wózkach)
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— tenis stołowy (inwalidzi grają siedząc w wózkach inwalidzkich)
c) łucznictwo (strzelanie odbywa się w pozycji siedzącej z wózka na 

odległości krótkie: 20, 30, 50 m i długie 70,90 m) zgodnie z przepisami 
FITA.

d) pływanie (bez skoków startowych) — inwalidzi startują „z wody"
— stylami:
— klasycznym
— dowolnym
— grzbietowym
Szczególną uwagę należy zwracać na prawidłowe oddychanie.

e) podnoszenie ciężarów (dyscyplina sportowa dla mężczyzn) polega 
na wyciskaniu ciężarów w leżeniu, przy należytym zabezpieczeniu sztan- 
gi odpowiednimi podpórkami. Odległość gryfu sztangi od mostka — 
3 cm.

f) kajakarstwo (bardzo wskazane dla wzmocnienia siły mięśni obręczy 
barkowej oraz brzucha)

Inwalidzi, którzy mają niekompletne porażenie kończyn dolnych (koń
czyny dolnej) gwarantujące sprawne czynności lokomocyjne dzięki wy
posażeniu w aparaty ortopedyęzne, uprawiają sport w pozycji najbardziej 
dla nich dogodnej (stojąc). Dla tej grupy schorzeń bardzo wskazane są 
zajęcia z kolarstwa. W odniesieniu do inwalidów z deformacjami klatki 
piersiowej i skoliozami 3 stopnia utrwalonymi decydujące znaczenie ma
ją te dyscypliny sportowe, które wzmacniają mięśnie oddechowe, mięś
nie obręczy barkowej, zwiększają siłę mięśni przykręgosłupowych. Szcze
gólnie polecane są:

a) lekka atletyka
— bieg slalomowy między chorągiewkami
— bieg slalomowy między chorągiewkami z wprowadzeniem piłki
— rzut oszczepem do celu
— rzut piłką lekarską oburącz znad głowy.

b) gry sportowe
— badminton
— tenis stołowy

c) łucznictwo (strzelanie na krótkie odległości: 15, 30, 50 m)
d) pływanie (wskazane pływanie wszystkimi stylami, przede wszyst

kim stylem klasycznym: szczególną uwagę należy zwracać na prawidło
we oddychanie: szybki, krótki wdech i długi, powolny wydech).

e) kajakarstwo (doskonale rozwija mięśnie obręczy barkowej, mięśnie 
tułowia)

f) wioślarstwo (zwiększa siłę mięśni grzbietu, powoduje zwiększenie 
pojemności życiowej płuc).

Pacjentom z uszkodzeniami stawów biodrowych (luksacje i usztyw
nienia) zaleca się wykonywanie następujących dyscyplin sportu:

a) lekka atletyka
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— rzut oszczepem na odległość z miejsca
— rzut oszczepem do celu
— rzut dyskiem z miejsca bez obrotów
— rzut piłką lekarską oburącz znad głowy (z miejsca)
— pchnięcie kulą z miejsca

b) pływanie (wszystkimi stylami)
c) łucznictwo (strzelanie wg przepisów FITA)
d) kolarstwo

— jazda turystyczna
— kolarski tor przeszkód

e) gry sportowe
— tenis stołowy
— badminton

W części końcowej zajęć szczególną uwagę należy zwrócić na ćwicze
nia uspokajające, oddechowe, ćwiczenia w przybieraniu poprawnej po
stawy. Ćwiczenia te można prowadzić w marszu, w miejscach oraz w po
zycjach izolowanych (w siadzie, leżeniu).

Zasygnalizowane w wielkim skrócie możliwości uprawiania niektó
rych dyscyplin sportowych przez inwalidów narządów ruchu nie wyczer
pują w całości zagadnienia. Prowadzący zajęcia powinni drogą własnych 
przemyśleń i prób wprowadzać nowe ciekawe formy wychowania fizycz
nego, celowe i słuszne z punktu widzenia rehabilitacji, równocześnie bez
pieczne dla uczestników tych zajęć. Można z powodzeniem stosować takie 
formy ćwiczeń, jak jazda na wrotkach, narto-rolkach, hulajnogach, gry 
i zabawy ruchowe, ćwiczenia gimnastyczne w formie ścisłej i zabawo
wej.

Ustalenie możliwie obiektywnych, a równocześnie prostych kryteriów 
w ocenie stopnia usprawnienia inwalidy w procesie rehabilitacji jest 
sprawą niezmiernie ważną. Do obiektywnych metod, pozwalających 
w stosunkowo krótkim czasie ocenić stopień usprawnienia inwalidy, bez 
prowadzenia skomplikowanych i szczegółowych badań (np. obwodów 
kończyn, siły mięśni, zakresu ruchu w stawach) w warunkach obozu re
habilitacyjnego, należą testy sprawności fizycznej w formie tzw. torów 
przeszkód. Ta forma badania sprawności fizycznej inwalidów została 
wypracowana przez Zrzeszenie Sportowe ,,Start" na przełomie kilku
nastu lat organizacji turnusów sportowo-rehabilitacyjnych dla inwali
dów — pracowników spółdzielczości inwalidów.

Dzięki odpowiednio dobranym i ustawionym przeszkodom stworzona 
zostaje sytuacja, w której badany,niejednokrotnie może się znaleźć w ży
ciu codziennym. Wyuczenie się pokonywania przeszkód terenowych i ba
rier architektonicznych ułatwia przystosowanie się inwalidy do warun
ków otoczenia, środowiska. Posiadanie umiejętności sprawnego pokony
wania różnych przeszkód fizycznych odgrywa równocześnie poważną ro
lę w jego rehabilitacji psychicznej; powoduje, że inwalida pomimo uszko
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dzenia narządu ruchu odzyskuje pewność siebie, odwagę — cechy, które 
utracił na skutek przebytego schorzenia względnie kalectwa.

W warunkach kilkutygodniowego obozu rehabilitacyjnego charakte
ryzującego się programem rehabilitacji kompleksowej badanie sprawnoś
ci ruchowej uczestników przez poddanie ich próbie toru przeszkód na po
czątku i przy końcu obozu pozwoli na obiektywną ocenę rozwoju ich 
sprawności fizycznej. Miernikiem oceny jest czas potrzebny na pokona
nie toru przeszkód przez poszczególnych badanych. Prowadząc dodatko
we pomiary zmian wartości tętna i ciśnienia krwi (spoczynkowe, po wy
siłku oraz ich czasu powrotu do wartości spoczynkowych) można ocenić 
również wydolność krążeniowo-oddechową badanych.

Niżej przedstawiony układ toru przeszkód stanowi test sprawności fi
zycznej dla inwalidów o szerokim wachlarzu schorzeń (skoliozy, amputa
cje kończyn, niedowłady kończyn i inne). Posiada charakter uniwersalny, 
szybkościowo-wytrzymałościowy. Jest łatwy do ustawienia w sali gim
nastycznej jak też i w terenie. Mieści się na powierzchni boiska do piłki 
siatkowej — praktycznie więc może być przeprowadzony w każdych wa
runkach. Do przeprowadzania prób używa się łatwo dostępnych przyrzą
dów gimnastycznych (ławeczka gimnastyczna, materace, skrzynia, ko
zioł). Niektóre elementy też zaczerpnięte zostały z najnowocześniejszych 
testów badania sprawności fizycznej, np. bieg zwinnościowy z klockami 
stanowi jeden z elementów testu tzw. międzynarodowego.

Przeprowadzone próby uwzględniają cechy motoryczne: siłę (ćwicz, 
w podporze, poz. 8), zwinność (bieg zwinnościowy, poz. 9), pokonanie koz
ła (poz. 4) i skrzyni (poz. 5), gibkość (przewrót w przód, poz. 3; skłony 
w przód, poz. 3), równowagę (przejście po ławeczce, poz. 2), szybkość 
(całość toru przeszkód), wytrzymałość (całość toru przeszkód).

Sprawne wykonywanie przez badanych próby toru przeszkód, gdzie 
miernik czasowy stanowi bodziec do zademonstrowania pełni swoich 
umiejętności, oraz obserwacja rozwoju własnej sprawności fizycznej po
zwala inwalidom obalić pewne bariery psychiczne zaistniałe w wyniku 
powstałego inwalidztwa i umocnić wiarę we własne siły i możliwości.

Opis toru przeszkód

1. Pozycja wyjściowa: leżenie przodem przed linią startu. Na sygnał 
—- start z leżenia, dojście lub dobieg do ławeczki.

2. Równoważnia. Przejście przodem po odwróconej ławeczce szwedz
kiej, RR w bok. Badani, którzy mają uszkodzone KK dolne (amputacje, 
stan po H 14), przechodzą po ławeczce w normalnym ustawieniu, z możli
wością wykorzystania sprzętu ortopedycznego (kule, aparaty, protezy). 
Za każde podparcie o podłoże dolicza się do ogólnego czasu przejścia to
ru 1 sek.
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3. Materac gimnastyczny. Przewrót w przód. Badania z rozpoznaniem: 
scoliosis 111° zamiast przewrotu w przód wykonują pięciokrotnie z leże
nia tyłem z RR-ma na karku skłony tułowia w przód do siadu. Dopusz
czalne jest przytrzymywanie (stabilizacja) NN przez współćwiczącego 
(asekurującego).

4. Kozioł gimnastyczny. Przejście pod kozłem wszerz w sposób do
wolny. Wysokość „światła" (odległość podłoża od dolnej krawędzi grzbie
tu — 70 cm).

5. Skrzynia gimnastyczna wszerz — wys. 120 cm (6 części). Przejście 
nad skrzynią w sposób dowolny. Zeskok zabezpieczony materacem.

6. Chorągiewka ograniczająca pole toru — „chorągiewka obiegu".
■7. Chorągiewka ograniczająca pole toru — obiegnięcie.
8. Ćwiczenia w podporze przodem o RR wyprostowanych. Stopy znaj

dują się w polu podporu (koło o średnicy 50 cm). Przejście na RR w pół
kolu: 90° w lewo, 180° w prawo, 90° w lewo (łącznie 360°).

9. Bieg zwinnościowy. Dwa półkola: „a" i „b" o średnicy 50 cm odda
lone między sobą o 10 m. W półkolu bliższym mety („b”) ustawione 2 klo
cki, biegnie do półkola „b", zabiera klocek, biegnie do półkola „a", zosta
wia w nim klocek (nie rzuca!), biegnie do półkola „b" po drugi klocek, 
ponownie wraca do półkola „a", gdzie zostawia klocek i biegnie do mety. 
Meta znajduje się w odległości 18 m od chorągiewki (zazn. nr 7).

Całkowita długość toru — 80 m. Szerokość toru mierzona od chorą
giewki nr 6 (środek skrzyni) do chorągiewki nr 7 (środek pola podporu 
stóp) wynosi 4 m.

Historia rozwoju sportu dla inwalidów mierzona jest nie tylko meda
lami i wynikami na boiskach krajowych i zagranicznych, basenach i ha
lach sportowych, lecz przede wszystkim walorami rehabilitacyjnymi, 
wzbogaceniem przeżyć emocjonalnych, odzyskaniem radości życia. Wy
trwałość i ambicja zdobyte na boisku zostają przeniesione w życie co-

Szkic sytuacyjny rozmieszczenia przeszkód 

316



dzienne i pracę zawodową stanowiąc cechę korzystnie wyróżniającą in- 
walidów-sportowców, z których każdy jest wydajnym pracownikiem za
dowolonym z odkrycia nowych możliwości działania.
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Pojib cnopTHBHbix ABHraTejibHbix (jiopM b nporpaMMe peaÓHJiHTauHH hhbujimaob

PE3IOME

IIOCTOHHHO HOHBJIHIOmHeCH pe3IOMe HOBbIX 3JieMeHT0B COBepUieHCTBOBaHHH 4>H3HHeCK0H 
riOAroTOBKH HHBajiHąoB oópaTHJiH BHitMaHHe cneimajmcTOB no peaÓHJiHTaimH Ha cnopT, ko- 
Toptift b HacTOHmee BpeMH HBjmeTCH Ba>KHbiM (JjaicropoM b KOMnaeKCHoft nporpaMMe peaÓH- 
JIHT3HHH. ,

CnopT HHBaJIHAOB H3-3a CBOHX BHCOKHX peaÓHJIHTaU,HOHHbIX KaHeCTB, AOJDKeH ÓHTb 
MaccoBbiM. OpraHH3aiiM cnopTa ajih HHBajiHflOB TpeóyeT apyroił MoaeJiH h Apyrnx mcto- 
J10B, HCM no OTHOmeHHlO K 3AOpOBbIM JIIOAHM, T3K K3K 3fleCb UejIbK) He MO/KeT SbITb nOflBHr, 
xoth 3AopoBoe coTpyAHHuecTBo h ecTecTBeHHoe CTpeMJieHHe k nojiyneHHio Haił/iyninM pe- 
3y;ibTaTOB oHCHb >Ke.'iaTejibHM KaK CTHMyjibi BbipaóaTbmaiomHe CHJibHyio bojiio, mo6hjih3H- 
pyromiie k ycnjiHio h npeoąojieHHio coóctbchhoh cjiaóocTH.

AKaaeMHst <&H3HHecKoro BocnHTaHHH b KpaKOBe mnpoKO bkjiiohhtch b pa3paóoiKy Me- 
TOAHHeCKHX MaTepnajIOB c HHCTpyKItHeft AJia CnOpTHBHbIX 33HHTHH c HHBajIHAaMH.

HccjieąoB3HH5i noK33ajm, hto mojkho npHMeHHTb HHTeHCHBHyio cnopTHBHyio TpeHHpoBKy 
Óe3 OTpHItaTejIbHbIX pe3yjIbT3TOB AM OpraHH3Ma HHBajIHAa, a TaKHte, MTO OHa npHHOCHT 
oneHb cKopo 3aAyMaHHMe 4>H3HHecKHe stjKpeKTbi, iio3bojihh HHBajiHay cKopo BepHyTBca 
K 3KTHBHOH OÓIIteCTBeHHOH >KH3HH H Ha paÓOTy.

BjioroAapa Tpyay, HHBaJiHAH b FIHP cepbĆ3HO yBejiHHHBaiOT oómecTBeHHbiił KanHTaji 
H HBJIHIOTCH OflHHMH H3 CO3AaTeJiefi CpeflCTB nOTpeÓJieHHH.
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Role of sport motorial forms in programming rehabilitation for disabled persons

SUMMARY

A continuous recapitulation of the new elements aiming at greater dexterity of 
disabled persons drew the attention of specialists in rehabilitation to sport which is, 
at present, an important factor in a complex programme of rehabilitation.

Due to its high rehabilitation ąuality, sport for disabled persons should become 
a mass phenomenon. Different methods and models are reąuired in the organization of 
sport for healthy and disabled persons in case of which finał results are not the aim, 
however competition and natural aspiration for achieving possibly the best scores are 
much desired as stimula for developing strong will, mobilizing to physical effort and 
for helping to overcome their own weakness.

Academy of Physical Education in Cracow will contribute to working out the 
methodical materials for sport exercises with the disabled.

Examinations have proved that intensive training can be put into practice without 
any harmful results for the organism of the disabled and it produces the desired effi- 
ciency and allows the disabled to come back to active life in the society and to work. 
By their work the disabled in Polish People's Republic increase a social capital and 
they contribute to the production of consumer goods.



AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Bogdan Poloński

Zakład Lekkiej Atletyki AWF w Krakowie

Wybrane elementy budowy ciała i sprawności fizycznej 
młodzieży przygotowującej się do III Ogólnopolskiej 

Spartakiady Młodzieży w lekkiej atletyce

Selected. elements of physical efficiency of teenagers 
preparing themselves for the Illrd all-Poland Light Athletics 

Championships

Dynamiczny rozwój polskiej lekkiej atletyki, przypadający zasadniczo 
na lata sześćdziesiąte, oraz jej wysoka pozycja w konfrontacji z zespoła
mi całego świata wytworzyły w obecnym czasie dosyć specyficzną sytua
cję. W związku z nią przed działaczami, a głównie przed szkoleniowcami, 
stanęło wiele problemów natury organizacyjnej i szkoleniowej. Od ich 
właściwego rozwiązania zależy utrzymanie mocno zagrożonej pozycji, 
a także może ożywienie nieco wolnego tempa rozwoju naszej lekkiej atle
tyki.

Zadanie jest bardzo trudne i złożone. Trzeba bowiem pamiętać, że 
w założeniach tych powinna mieścić się nie tylko dbałość o szkolenie jed
nostek wybitnych osiągających poziom światowy, lecz także bezpośred
niego zaplecza juniorek i juniorów. Wiadomo bowiem, że silna repre
zentacja, za którą nie podąża grupa systematycznie szkolonej młodzieży, 
ulega z sezonu na sezon osłabieniu i wreszcie przestaje się liczyć na are
nie lekkoatletycznego współzawodnictwa.

Poddając analizie dynamikę rozwoju światowej lekkiej atletyki (Du
dziński) stwierdzono, że najbardziej istotne zmiany dokonują się w gru
pie bezpośrednich rezerw mistrzów i rekordzistów. Kilku zawodników 
tworzy tzw. szpicę czołową, a w niewielkiej odległości za nimi grupuje 
się znaczna ilość zawodników bezpośredniego zaplecza. Sytuacja taka 
sprawia, że co jakiś czas słyszy się o fantastycznym nowym rekordzie 
ustanowionym przez zawodnika, który ginął dotychczas w szeregach sta-
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nowiących tło, będące zarazem nieodłączną częścią składową wielkich za
wodów tak od strony ich poziomu sportowego, jak i swoistej atmosfery 
współzawodnictwa.

W dyscyplinach wymiernych, a do takich zalicza się niewątpliwie 
,.królowa sportu”, poprawienie rekordowego wyniku kosztuje zawodnika 
wiele lat trudu i wyrzeczeń. Lekka atletyka jako sport, w którym zawod
nik zdany jest wyłącznie na własne siły, stawia bardzo surowe wymaga
nia. Słynne ,.wyżej, szybciej, dalej” realizuje się coraz trudniej i nie
jednokrotnie dzięki innowacjom w zakresie sprzętu i urządzeń technicz
nych.

Duży wpływ na rozwój lekkiej atletyki, a zasadniczo sportu w ogóle, 
miał i ma bardzo dynamiczny rozkwit młodzieżowych grup sportowych, 
z którymi praca — nie tak dawno jeszcze — była traktowana nieco mar
ginesowo.

Jak wspomniano wyżej, warunkiem posiadania czołówki na wysokim 
poziomie sportowym jest dobre szkolenie zaplecza, a więc rozpowszech
nienie właściwych kierunków szkolenia młodzieży. Coraz częściej bo
wiem młodzi zawodnicy dostępują zaszczytu reprezentowania barw naro
dowych, a i nierzadko wpisują się na listy rekordzistów krajowych, Euro
py, świata czy zdobywają medale podczas największej sportowej konfron
tacji, jaką są Igrzyska Olimpijskie.

Doprowadzenie jednak zawodnika do takiego poziomu staje się coraz 
trudniejsze, a proces szkoleniowy musi być prowadzony z wielkim wy
czuciem i z coraz większą konsekwencją. Łatwo bowiem zniszczyć wiel
ki talent przez pochopność i pośpiech, na co w ostatnich latach w polskiej 
lekkiej atletyce można znaleźć wiele przykładów.

Proces odmładzania się niemal wszystkich konkurencji lekkoatletycz
nych (E. Dudziński) zmusza szkoleniowców do szukania nowych form 
i rozwiązań w procesie szkolenia.

Udowodnioną rzeczą jest, że wczesne rozpoczęcie pracy z młodzieżą 
wpływa pobudzająco na jej rozwój fizyczny. W trakcie zaś szkolenia 
obserwacje czynionych postępów i rozwoju stwarzają naturalną selekcję, 
a w dalszej kolejności praca specjalistyczna z wybranymi zdaje się być 
jedną z dróg rozwojowych sportu wysoko kwalifikowanego.

Zrozumienie wagi tego problemu oraz jego słuszność wykazały na te
renie Europy 2 kraje: NRD i ZSRR. W krajach tych w oparciu o najnow
sze zdobycze teorii treningu sportowego zostały stworzone nowe formy 
organizacyjne — szkoły sportowe. A że właśnie taki model szkolenia jest 
prawidłowy i taka droga celowa, zdają się mówić sukcesy tych państw na 
arenie światowej lekkiej atletyki.

W Polsce korzystając już ze sprawdzonych wzorów stworzono podob
ną strukturę szkoleniową, nie zawsze jednak formowana ona była na od
powiedniej podstawie i często bez zaplecza treningowego, co oczywiście 
musiało się odbić na efektach szkoleniowych. Nie zawsze także proces 
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dydaktyczny w naszych szkołach był właściwy. Często prowadzący za
jęcia, chcąc osiągnąć dobre rezultaty, zbyt szybko przechodzili do ćwiczeń 
specjalistycznych, zapominając o przygotowaniu ogólnym — głównej 
podstawie potencjału ruchowego.

Poruszony problem dotyczy głównie grup najmłodszych — dzieci. Na
tomiast zagadnienie szkolenia juniorek i juniorów koordynowane jest 
przez Polski Związek Lekkiej Atletyki na podobnych zasadach, jakie obo
wiązują w szkoleniu seniorów.

W dbałości o stały dopływ nowych talentów centralne władze lekko
atletyczne organizują wiele imprez sportowych, mających na celu wy
chwycenie najbardziej uzdolnionej młodzieży i otoczenie jej opieką szko
leniową. Największą imprezą o centralnym zasięgu, organizowaną co dwa 
lata od 1969 r., jest Ogólnopolska Spartakiada Młodzieży. W zawodach 
mogą brać udział zawodniczki, które nie przekroczyły 16 lat, i Zawodni
cy do 17 roku życia. W ramach spartakiady poszczególne województwa 
wystawiają swoje reprezentacje.

Zasadniczo od I O.S.M. wytworzył się dość specyficzny i charaktery
styczny układ województw w generalnej klasyfikacji. Niezmiennie koń
cowe lokaty zajmują województwa lubelskie i kieleckie.

Jakie są więc przyczyny tak niskiego poziomu sportowego prezento
wanego przez wyżej wymienione okręgi?

Próba znalezienia odpowiedzi na to pytanie mieści się w podtekście te
matu niniejszego opracowania. Z dużą dozą prawdopodobieństwa można 
przyjąć, że wyniki dadzą faktyczny obraz stanu posiadania i pracy szko
leniowej pod względem lekkoatletycznym zaniedbanych województw.

Materiał i metoda

Materiał, który posłużył do opracowania powyższego zagadnienia, po
chodzi z badań przeprowadzonych w lipcu 1973 r. na zawodniczkach i za
wodnikach, reprezentujących województwa: krakowskie (jako grupa po
równawcza), kieleckie i lubelskie. Pomiarów sprawności i parametrów 
morfologicznych dokonano na zgrupowaniach zorganizowanych bezpo
średnio przed III O.S.M. Ogółem materiał obejmuje 116 osobników, 
w tym 51 juniorek i 65 juniorów.

Pomocniczym materiałem wykorzystanym przy ocenie warunków fi
zycznych, jak i przy ocenie wartości sportowej były: wartości średnie fi
nalistek i finalistów III O.S.M. w liczbie 96 (juniorki) i 152 (juniorzy) oraz 
wyniki uzyskane przez medalistów I i II O.S.M., jak również rezultaty 
osiągnięte przez zawodników (VI miejsce) na Zawodach Przyjaźni w la
tach 1970 i 1972. Bezwzględne wartości wyników sportowych wyrażono 
w punktach według tabel Rynkowskiego.
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W badaniach morfologicznych w opracowaniu uwzględniono trzy po
miary: wysokości ciała, ciężaru ciała i obwodu klatki piersiowej w spo
czynku.

Z elementów sprawnościowych wybrano do analizy: rzut kulą oburącz 
w tył ponad głową (kobiety kula 4 kg, mężczyźni 7,25 kg), wyskok dosięż- 
ny (pomiar metodą Abałakowa), 20 m lotne z ograniczonego nabiegu (20 
m). Pomiaru rzutu kulą i wyskoku dosiężnego dokonywano 3-krotnie, pró
bę szybkości 2-krotnie w odstępach 8—10 minut. Przy obliczaniu wyników 
brano pod uwagę najlepsze rezultaty.

Przy opracowywaniu materiału korzystano z prostych metod statysty
ki matematycznej, które posłużyły do przeprowadzenia jego analizy. 
Istotność różnic średnich arytmetycznych przy porównywaniu wartości 
poszczególnych reprezentacji sprawdzono za pomocą testu T Studenta.

Wyniki

A) Ogólna charakterystyka badanego materiału

Zestawienie wartości wybranych elementów morfologicznych w gru
pach dziewcząt i chłopców przedstawiono w tabelach oraz zilustrowano 
graficznie na rycinach 1—3.

W celu porównania wartości wybranych cech w poszczególnych re
prezentacjach zestawiono je ze średnimi wartościami określającymi te 
same parametry u finalistek i finalistów III O.S.M.

W świetle uzyskanych danych można stwierdzić wyraźną dyspropor
cję w trzech analizowanych parametrach pomiędzy reprezentantkami 
Krakowa a pozostałymi dwoma województwami. Różnice średnich war
tości są dość znaczne i istotne na poziomie p = 0,01 w wysokości ciała 
oraz na poziomie p = 0,025 w ciężarze ciała pomiędzy Krakowem i Lubli
nem, istotne (p = 0,01) są także różnice średnich obwodu klatki piersio
wej. Krakowianki prezentują się najokazalej, tworząc jednak grupę naj
bardziej zróżnicowaną, na co wskazują miary rozsiewu (S, V, R). Drugie 
miejsce, nieznacznie wyprzedzając reprezentację Kielc, pod względem 
omawianych cech zajmuje zespół Lublina. Podobnie dla obydwu woje
wództw kształtuje się zmienność międzyosobnicza badanych cech.

W konfrontacji z finalistkami, pod względem 2 cech (wysokość ciała, 
ciężar ciała), całkiem korzystnie przedstawiają się krakowianki. Wskazu
ją na to zarówno niewielkie różnice w średnich, jak i podobne wartości 
S, V, R. Najmniejszą zmienność w omawianych reprezentacjach wykazu
je wysokość ciała (V = 2—4), nieco większą — obwód klatki piersiowej 
(V = 3—8), zdecydowanie największą — ciężar ciała (V = 8—18).

Analizując analogiczne parametry wśród juniorów można stwierdzić
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Tabela I — Table I

Charakterystyka liczbowa wysokości ciała finalistek i reprezentantek trzech analizo
wanych województw

Height of finalists and representatives of the three districts under examination (girls)

■ — poziom istotności różnic średnich wartości p = 0,05 w stosunku do reprezentacji Krakowa.
■ ■ — poziom istotności różnic średnich wartości p = 0,025 w stosunku do reprezentacji Krakowa.

■ ■ ■ — poziom istotności różnic średnich wartości p = 0,01 w stosunku do reprezentacji Krakowa.

N X - $X s V min R. mx

finalistki 96 167,00 ± 0,55 5,62 3,36 <56(0 - 180,0

KRAKÓW 19 i65<64 i 1,25 5,88 3,56 157,5 ~ <79,3

LUBLIN 18 161,56 i 0(81 5,44 2,13 154,5 - 167,1

KIELCE U 16t00 i 1,25__________ 4,78 2, 96 152,5 - 169(3

■ — differences in mean values p = 0,05 as compared to the team from Cracow.
■ ■ — differences in mean values p = 0,025 as compared to the team from Cracow.

■ ■ ■ — differences in mean values p = 0,01 as compared to the team from Cracow.

Tabela II — Table II

Charakterystyka liczbowa ciężaru ciała finalistek i reprezentantek trzech analizowa
nych województw

Weight of finalists and representatives of the three districts under examination (girls)

•99 N X i S V min R mo,x
FINALISTKI 96 58,70 ± 0,92 10,12 17,87 47,0 ~ 86,0

KRAKÓW 19 56(62 t 2,16 4,40 8,28 41,0 - 81,5

LUBUN 18 53d0 ± W 4(64 9,19 45(5 - 67,5

KlELCE 14 ,5,0(46 ± 1|19 9,90 15(30 45,0 - 61 (0

Tabela III — Table III

Charakterystyka liczbowa obwodu klatki piersiowej (norma) juniorek trzech analizowa
nych województw

Chest measurement (standard) of juniors of the three districts under examination (girls)

??
—

N x - Sx S V min R
KRAKCW 19 83(08 ± 1,37 6.46 7,77 75 - 100

LUBLIN 18 .7^.22 ± 0,66 2.84 3,63 72 - 85

KIELCE 14 .^(12 i 0,67 2, 60 3,57 72 - 82
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Tabela IV — Table IV

Charakterystyka liczbowa wysokości ciała finalistów i reprezentantów trzech analizo
wanych województw

Height of finalists and representatives of the three districts under exąmination (boys)

/y N X ± Sx s V min R max

FINALteci 152 179,10 ± 0(51 6,30 5(50 164 - <95

24 176(00 i 1,06 5,20 2,95 1Ć4(3 - <05i 1

LUBLIN 26 <74,30 ± 1.03 5,30 3,04 (64,5 104(8

KlCLCC 15 175,40 t 0,93 6,54 3, 61 161(9 - 187,3

Tabela V — Table V

Charakterystyka liczbowa ciężaru ciała finalistów i reprezentantów trzech analizowa
nych województw

Weight of finalists and representatiyes of the three districts under examination (boys)

N x i Sx s V min R max

LiNALfeci 152 73,60 i 0(04 9(30 12,60 52 - 119

KRAKÓW 24 67.50 i 1(66 8,18 12, « 51,5 - 07

LUbUN 26 64(30 ± 1,79 9,16 14,09 46,5 - 85

KIELCE 15 67(26 t 2.66 10,30 15(31 57 - 95,5

Tabela VI — Table VI

Charakterystyka liczbowa obwodu klatki piersiowej (norma) juniorów trzech analizo
wanych województw

Chest measurement (standard) of juniors of the three districts under examination (boys)

N X t 6x 8 V mm R max

mmi 24 87(90 i 0,90 4,42 5,02 81 ' 100

lublin 26 18^ 00 i 1<14 5(84 6,79 73 ~ 96

KitLCL 15 *88,46 ź 1.12 4(36 4,92 80 - 99

nieco odmienne zjawisko. Wprawdzie pod względem dwóch wartości 
średnich, a mianowicie wysokości i ciężaru ciała, tak jak u juniorek, 
przewodzi reprezentacja Krakowa, ale różnice dzielące pozostałe dwa 
województwa są bardzo niewielkie i nieistotne.

Obwód klatki piersiowej charakteryzujący jej budowę swe najwięk
sze wartości osiągnął w grupie juniorów z województwa kieleckiego (x =
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Fig. 3. Mean chest measurements (standard) in juniors (boys and girls)
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88,46 cm), nieco mniejsze parametry notujemy wśród reprezentantów 
Krakowskiego (x = 87,90 cm), najgorzej prezentują się pod tym wzglę
dem lublinianie (x = 86,00 cm). Różnice wartości średnich są jednak mi
nimalne.

Inaczej również niż u juniorek przedstawia się problem zróżnicowania 
międzyosobniczego analizowanych elementów budowy ciała. W zestawie
niu z pozostałymi województwami reprezentanci Krakowa tworzą grupę 
najbardziej jednorodną, choć należy zaznaczyć, że różnice wartości cha
rakteryzujące ten problem są bardzo nieznaczne.

Porównując wartości średnie i poszczególne elementy, mówiące o dys
proporcji badanych cech trzech analizowanych reprezentacji, z grupą fi
nalistów stwierdzamy, że wyraźne ale nieistotne statystycznie różnice za
chodzą tylko przy konfrontacji średnich arytmetycznych. Elementy po
chodne (S, V, R) są w swoich wartościach zbliżone. Najmniejszą zmien
ność z omawianych cech we wszystkich trzech województwach wykazu
je, podobnie jak w grupie juniorek, wysokość ciała (V w granicach 2—4), 
następnie obwód klatki piersiowej (V w granicach 4—7) i ciężar ciała 
(V w granicach 12—16). Granice rozpiętości wartości współczynnika 
zmienności V są mniejsze niż w grupach kobiecych.

Graficzne ujęcie powyższego zagadnienia zawarto w rycinach 1—3.

B) Charakterystyka sprawności lekkoatletycznej poszczególnych 
reprezentacji

Średnie wartości poszczególnych prób charakteryzujące sprawność 
fizyczną — specjalną — podano w tabelach VII—XII i przedstawiono gra
ficznie na ryc. 4—6.

Średni poziom sprawności fizycznej badany za pomocą trzech testów 
określających pośrednio siłę mm. tułowia: rzut kulą w tył przez głowę,

Tabela VII — T a b 1 e VII

Sprawność w rzucie kulą w tył przez głowę (kula 4 kg) juniorek łącznie i w rozbiciu 
na poszczególne reprezentacje

Efficiency in putting the shot (4 kg) backwards over the head by juniors individually 
and in particular teams

9? N x 1 S.x S V min R max

tfcCŁNIG 61 7,15 i 0,18 1,30 18,18 5,50 - 10,50

KWOW 19 7,73 i 0,55 1,54 19,92 6,00 - 10,50

LUBLIN 18 ,6,91 i 0,14 0,60 8,68 5,50 - 9,30

KIELCE 14 ,6,71 i 0(24 0,90 13,41 5,50 - 9,30
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Tabela VIII — Table VIII

Charakterystyka sprawności w wyskoku dosiężnym juniorek łącznie i w rozbiciu na 
poszczególne reprezentacje

Efficiency in a jump attainable of juniors individually and in particular teams (girls)

?? || N X - Sx s V min R max

ŁĄCZNIE 51 50,48 t 0,04 6,0 11,88 39 - 67

krakow '19 53,04 ± 1<28 5,6 10.56 42 ~ 67

LUBLIN 18 „48,98 i 1.23 5,2. 10,65 39 - 60

KIELCE 14 49,72 ± 1.49 5,6 11,2.6 43 - 60

Tabela IX — Table IX

Charakterystyka sprawności w biegu na dystansie 20 m (lotne) juniorek łącznie i w roz
biciu na poszczególne reprezentacje

Efficiency of juniors in a 20 m sprint (flying start) individually and in particular teams 
(girls)

99 N x i Sx s min R max
ŁĄCZNIE 51 2,52 t 0(05 0,18 7,14 2.22 - 3., 10

KRAKÓW 19 2,56 i 0,04 0,20 1,56 2,30 - 3,10

LUBLIN 18 2,50 i 0,04 0,19 7,60 2,22 - 2,98

KIELCE 14 2,48 ± 0,03 0,12 4,93 2,31 - 2,73

moc kończyn dolnych — wyskok dosiężny, oraz szybkość lokomocyjną 
(biegową) — 20 m lotne w dwóch przypadkach (siła mm. tułowia i moc 
kończyn dolnych) osiągnął wartości największe w grupie krakowskiej. 
Znacznie pod tym względem ustępują jej pozostałe dwie reprezentacje, 
a głównie dotyczy to rzutu kulą przez głowę, gdzie różnice wartości śred
nich są znaczne i osiągają poziom istotności p = 0,05. W teście mocy 
istotna różnica zachodzi tylko pomiędzy reprezentacjami Krakowa i Lub
lina (p = 0,05). Analizując średnie wartości charakterystyczne dla po
szczególnych województw w próbie szybkości stwierdzamy, że różnice 
pomiędzy nimi są minimalne i nie wykazują istotności. Najszybciej dys
tans 20 m przebiegały reprezentantki Kielc (2,48 sek.), następnie Lublina 
(2,50 sek.), najwolniej biegały zawodniczki reprezentujące okręg krakow
ski (2,56 sek.). Największy rozsiew wynikowy i największą ich zmienność 
notujemy we wszystkich trzech próbach wśród łekkoatletek woj. krakow
skiego, następnie woj. lubelskiego i najmniejszą wśród reprezentantek 
woj. kieleckiego.

Analogiczny problem, potraktowany kompleksowo dla prób sprawnoś
ci, biorąc pod uwagę całość opracowanego materiału przedstawia się na-
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stępująco: najmniejszą zmiennością charakteryzuje się test mocy 
(V w granicach 10—12) nieco większą test szybkości (V. w granicach 1— 
8) i największą próba siły mm. prostowników tułowia (V w granicach 
8—20),.

Tabela X —Table X

Sprawność w rzucie kulą w tył przez głowę (kula 7,25 kg) juniorów łącznie i w rozbiciu 
na poszczególne reprezentacje

Efficiency in putting the shot (7,25 kg) backwards over the head by juniors individually 
and in particular teams (boys)

N X 1 Sx S V min R. max

ŁĄCZNIE 65 7,80 i 0<21 1(67 21,41 5,50 - 11,10

UAtóM 24 8,05 ± 0(55 (.64 10,55 6,oo - 11,10

LUbUN 26 i-0,27 1.40 19,88 5,50 - 9,90

K.1-CUCE <5 ^,60 i 0(26 <(02 15(42 5,80 - i0(30

Tabela XI — Table XI

Charakterystyka sprawności w wyskoku dosiężnym juniorów łącznie i w rozbiciu na 
poszczególne reprezentacje

Efficiency in attainable jump of juniors indiyidually and in particular teams (boys)

Ń x - Sx s V min R ma.x

LICZNIE 65 61,60 4 0,84 6,00 11(03 48 - 78

24 62,40 + 1,28 6,28 10(04 53 - 78

LUBLIN 26 59,84 i 649 7/ 60 <2(7O 48 74
U-ELC-E 15 62,30 i 2,00 7, 75 ' 12,43 50 - 73

Tabela XII — T a b 1 e XII

Charakterystyka sprawności w biegu na dystansie 20 m (lotne) juniorów łącznie i w roz
biciu na poszczególne reprezentacje

Efficiency of juniors in a 20 m sprint (flying start) individually and in particular teams 
(boys)

dc/ N X i Sx S V min R max

LEŻNIE 65 2,20 i 0,02 0,15 5(70 2,qq - 2,69

Ł£.AK(9W 24 2,30 2 0,02 '0,08 5,47 2,17 ~ 2,53

Lu&un 26 2,27 2 0(05 0i 16 7,04 2,00 - 2,69

KIELCE 15 2,25 i Ot05 0(10 4,44 2(08 - 2,45
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Analiza tych samych elementów sprawności, dokonana na grupach 
lekkoatletów, wykazuje wiele punktów zbieżnych z elementami opisany
mi wśród grup żeńskich. Jak u lekkoatletek, tak i w przypadku chłopców 
w dwóch sprawdzianach (rzut kulą przez głowę i próba mocy) przoduje 
reprezentacja Krakowa. Trzeba tu jednak zaznaczyć, że o ile w wysko
ku dosiężnym wartości różnic średnich są nieistotne, to w analogicznym 
porównaniu przy rzucie kulą są one znaczne i istotne statystycznie w sto
sunku do obu województw na poziomie p = 0,01.

W próbie szybkości najsprawniejsi okazali się, tak jak wśród dziew
cząt, lekkoatleci Kielc (2,25 sek.), następnie Lublina (2,27 sek.) oraz Kra
kowa (2,30 sek.).

Ryc. 4. Średnie wartości w rzucie kulą w tył przez głowę uzyskane przez juniorki 
i juniorów w odniesieniu do średniej dla całości materiału (i)

Fig. 4. Mean values, in putting the shot backwards over the head by juniors with 
reference to the mean value for the total materiał (,r)

Zmienność wyników w poszczególnych sprawdzianach kształtuje się 
identycznie jak u juniorek, a mianowicie najmniejsza zmienność:
V w granicach 10—23 próba mocy, V w granicach 3—7 próba szybkości,
V w granicach 13-—22 rzut kulą przez głowę. Tak więc najlepiej przygoto
wani pod względem sprawności wydają się być kolejno reprezentanci 
Krakowa, Kielc i Lublina.

Uzupełnieniem wyżej analizowanych wyników i obrazowym ich uję
ciem są ryciny 4—6 (linie przerywane x oznaczają średnią wartość po
szczególnych prób dla całości materiału).

Pewne uzasadnienie, a także częściowe wyjaśnienie zaistniałych zja
wisk dotyczących głównie rozsiewu wyników i ich zmienności w poszcze
gólnych województwach znajdziemy na rycinach 7 i 8 ilustrujących 
procentowy udział reprezentantek i reprezentantów w blokach konku
rencji.

329



cm

65 .

* S
u <2
i 3 
V -4

* 
o A/ u

$ 'O

3 £
-Q
3 3

£0 .

S5 .
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Ryc. 6. Średnie wartości uzyskane przez juniorki i juniorów w biegu na dystansie 20 m 
ze startu lotnego w odniesieniu do średniej dla całości materiału

Fig. 6. Mean values obtained by juniors (boys and girls) in a 20 m sprint from a flying 
start with reference to the mean value for the total materiał

Ryc. 7. Procentowy udział reprezentantek poszczególnych województw w blokach 
konkurencji

Fig. 7. Number of representatives from particular districts participating in sets of 
competitions (in per cent) — girls
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Ryc. 8. Procentowy udział reprezentantów poszczególnych województw w blokach kon
kurencji

Fig. 8. Number of representatives from particular districts participating in sets of com- 
petitions (in per cent) — boys

Jak można zauważyć na powyższych diagramach, najliczniej repre
zentowana jest grupa biegaczy, następnie u dziewcząt grupy miotaczek 
i skoczek, a wśród chłopców — skoczków i miotaczy. W poszczególnych 
województwach dysproporcje są jeszcze wyraźniejsze, a w kieleckim 
żadna z dziewcząt nie startowała w rzutach. Najbardziej wyrównane pro
porcje ilościowe reprezentantów poszczególnych bloków zachodzą w gru
pie krakowskiej.

Dyskusja

Sport dzieci i młodzieży, który z roku na rok przybiera na znaczeniu, 
staje się problemem o zasięgu ogólnospołecznym znajdując jednocześnie 
oddźwięk wśród grup naukowców-specjalistów, praktyków i teoretyków 
sportu.

Zagadnienia sportu młodzieżowego obejmują głównie aspekt zdro
wotności, przystosowania i reakcji młodego organizmu na zwiększoną 
dawkę wysiłku fizycznego a także nabór, selekcję i specjalizację.

Wobec zaangażowania się wielu nauk w sport, w szerokim pojęciu te
go słowa, niezbędne staje się opracowanie problemów natury szkolenio
wej w sposób syntetyczny, najbardziej przydatny dla praktyki.

Biorąc pod uwagę bardzo słuszną zresztą tezę, że nauka o sporcie łączy 
wysiłki teorii i praktyki, trzeba wyraźnie sprecyzować podstawowe czyn
niki decydujące o powodzeniu praktycznej działalności trenera. Według 
teoretyków sportu, najważniejsze z nich są (za Ulatowskim [11]):
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— kształtowanie poszczególnych elementów składających się na po
ziom wysiłku sportowego zawodnika,

— rozwój metod, form i środków dla potrzeb szkolenia sportowego,
— struktura treningu i jego periodyzacja,
— szkolenie sportowe w poszczególnych grupach zaawansowania spor

towego i jego efektywności.
W świetle opracowanego tylko wycinka materiału należałoby się nie

co dłużej zatrzymać przy analizie czynników wpływających na wyniki 
działalności sportowej zawodnika.
Specjaliści zwracają największą uwagę na:
— warunki fizyczne,
— ogólną sprawność fizyczną,
— sprawność techniczną (specjalną),
— wydolność organizmu i stan zdrowia,
-— warunki psychiczne,
— umiejętności taktyczne,
— doświadczenie zawodnika.

Wieloletnie doświadczenia praktyków wykazały, że bardzo istotną ro
lę w okresie wdrażania do sportu młodych adeptów odgrywają dwa pier
wsze czynniki. Mają one niejako wartości prognostyczne i pozwalają 
w sposób nieskomplikowany dokonać wstępnej oceny elementów budo
wy ciała i stanu sprawności fizycznej, które są elementami pochodnymi 
pracy treningowej i predyspozycji ruchowych danego osobnika czy gru
py zawodników.

Stosunkowo prosta forma postępowania, sprowadzająca się do pomia
rów parametrów antropometrycznych i rozwoju cech motorycznych po
woduje, że te kryteria stosuje się najczęściej i uznaje się je w obecnej 
chwili za wystarczające na wstępnym etapie treningu.

Na podstawie rezultatów badań (sprawdzianów), w porównaniu 
z wzorcami stworzonymi na podstawie tychże parametrów prezentowa
nych przez mistrzów danych konkurencji, możemy ocenić przydatność 
i stopień zaawansowania zawodnika lub grupy. Oczywiście takie uprosz
czone traktowanie sprawy naboru czy selekcji do lekkoatletycznych kon
kurencji pozostawia wiele do życzenia. Niemniej jednak działalność taka 
jest celowa i pożądana.

Wracając do rezultatów opracowania dotyczących przede wszystkim 
strony morfologicznej ograniczonej do trzech pomiarów (wysokość ciała, 
ciężar ciała i obwód klatki piersiowej w spoczynku) trzeba stwierdzić, 
że reprezentanci Krakowa (grupa odniesienia prezentująca średni po
ziom sportowy) wyraźnie górują nad juniorkami Kielc i Lublina. Różnice 
średnich wartości we wzroście, badane za pomocą testu T Studenta, są. 
istotne na poziomie p = 0,01, w ciężarze ciała pomiędzy Krakowem a Kiel
cami na poziomie p = 0,025 i obwodzie klatki piersiowej w obu przypad
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kach (Kraków—Kielce, Kraków—Lublin) na poziomie p = 0,01. Mówią 
one o dużym zróżnicowaniu pod względem tych parametrów.

Chodzi tu więc o nieodpowiedni nabór (albo w ogóle jego brak) do 
grup lekkoatletycznych. Tak znaczne różnice na pewno w istotny sposób 
wpływają na rezultaty sportowe.

Zależności takich już w 1923 r. doszukał się Kohlrausch i on też jako 
pierwszy stworzył termin ,,typ sportowy”. Rozumieć go należy jako fe- 
notypowy obraz budowy ciała, charakterystyczny dla zawodników upra
wiających tę samą konkurencję sportową. Jest rzeczą dla każdego oczy
wistą, że największe podobieństwo budowy występuje u przedstawicieli 
tych gałęzi sportu, w których stosunki biomechaniczne mają bezpośredni 
wpływ na wynik sportowy.

Inaczej przedstawia się problem pomiarów biometrycznych wśród ju
niorów. Tylko w obrębie jednego parametru (obwód klatki piersiowej) 
zachodzi statystycznie istotna różnica (p = 0,01) pomiędzy reprezentacja
mi Lublina i Kielc, co może świadczyć pośrednio, przy równych pozo
stałych dwóch parametrach, o nieco potężniejszej budowie lublinian.

Porównując budowę juniorek i juniorów reprezentacji Krakowa, Kielc 
i Lublina ze średnimi wartościami prezentowanymi przez finalistki i fina
listów III O.S.M., trzeba stwierdzić wyraźne różnice na korzyść tych ostat
nich.

Tak więc nieco skromne warunki fizyczne reprezentantów trzech wy
żej wymienionych województw zdają się być pierwszym elementem nie 
pozwalającym na awans Kielc i Lublina w strefę środkową końcowej 
punktacji spartakiadowej.

Druga część opracowania dotyczy oceny poziomu sprawności fizycz
nej badanej młodzieży. U dziewcząt, tak jak w przypadku pomiarów an
tropometrycznych, wyraźnie czołową pozycję w dwóch sprawdzianach 
(rzucie kulą i w wyskoku dosiężnym) zajmują juniorki Krakowa. Różnice 
średnich wartości w rzucie kulą są istotne w obu konfrontacjach na po
ziomie p = 0,05, a w wyskoku dosiężnym w grupie juniorów z wojewódz
twa lubelskiego na poziomie p = 0,05. Wprawdzie w trzecim sprawdzia
nie (szybkości) Kraków zajmuje ostatnią, trzecią pozycję, ale różnice są 
minimalne i nieistotne. W kwestii wyjaśnienia takiego stanu rzeczy, jak 
i pewnego ,,usprawiedliwienia” dużych różnic w rzucie kulą pomiędzy 
Krakowem a pozostałymi dwoma województwami należy wziąć pod uwa
gę strukturę zespołów w rozbiciu na konkurencje, w jakich najliczniej 
reprezentowane są zawodniczki i zawodnicy. Problem ten jasno ilustru
ją ryciny 7 i 8.

Nawiązując do niego w grupach lekkoatletów widzimy wyraźnie, że 
istotne różnice zachodzą tylko w sile mm. tułowia, określanej rzutem kulą 
7,25 kg. Istotność w obu przypadkach osiągnęła wartość p = 0,01. Pozo
stałe badane cechy (moc i szybkość) nie osiągają różnic średnich war
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tości na istotnym poziomie, a układ pomiędzy województwami jest zbli
żony do istniejącego pomiędzy grupami dziewcząt.

Już ta pobieżna analiza pozwala ocenić sytuację panującą w ośrod
kach szkolenia dwóch zamykających stawkę okręgów w punktacji III 
O.S.M. Duże zróżnicowanie w poziomie wartości parametrów morfologi
cznych dziewcząt upoważnia do stwierdzenia, że władze szkoleniowe nie 
wykazują dostatecznej troski o wyselekcjonowanie młodzieży możliwie 
najbardziej dorodnej. Pewnym usprawiedliwieniem może tu jednak być 
wynikający ze środowiskowych uwarunkowań fakt zwolnionego nieco 
procesu rozwoju ontogenetycznego w stosunku do młodzieży wychowu
jącej się w dużych aglomeracjach, jak również i standardu życia rodzin 
wiejskich i miejskich. Myślę jednak, że przy zabezpieczeniu odpowied
nich środków (np. dożywianie — nie tylko przed Spartakiadą) i dokona
niu starannego naboru różnice te mogłyby ulec znacznemu zmniejszeniu. 
Sytuacja u chłopców przedstawia się pod tym względem znacznie korzyst
niej.

Duże zastrzeżenia budzą także, głównie jeśli idzie o dziewczęta, formy 
szkolenia lekkoatletycznego. Porównanie dwóch tak istotnych paramet
rów sprawności fizycznej, jak siły mm. tułowia i kończyn dolnych (wy
skok dosiężny) wypadło niekorzystnie, zwłaszcza dla reprezentacji Kielc 
i Lublina. Wydaje się więc, że zastosowane metody i dobór środków tre
ningowych nie były zbyt szczęśliwe. Tym bardziej że badania tych cech 
dokonano na trzy tygodnie przed III O.S.M., a więc w okresie, kiedy za
wodniczki i zawodnicy zbliżają się (przynajmniej powinni) do szczytu 
formy.

Niepokojące jest także wystawienie przez reprezentację Kielc i Lub
lina niewielu zawodniczek i zawodników do konkurencji technicznych. 
W wartościach procentowych sytuacja przedstawia się następująco: Kiel
ce —i biegi 92,8%, skoki 7,2%, rzuty 0% kobiety. Najbardziej proporcjo
nalnie rozkład ten kształtuje się wśród krakowian: kobiety odpowiednio 
_ 57,9% — 15,8% — 26,3%., juniorzy — 54,2% — 25,0% — 20,8%. Tak 
więc wyłania się tu jeszcze jeden czynnik, który w znacznym stopniu nie 
pozwala reprezentacjom Kielc i Lublina poprawić dorobku punktowego 
w Spartakiadzie.

Tworzenie grup treningowych, głównie o profilu biegowym, i niezwra- 
canie uwagi na wyszkolenie (lub złą pracę) zawodników konkurencji te
chnicznych, których doprowadzenie do poziomu I czy II klasy sportowej 
trwa nieco dłużej i jest bardziej uciążliwe, zwłaszcza w pierwszej fazie 
treningu, niż sprintera czy biegacza. Przewaga grup biegowych nad sko
kowymi i rzutowymi najwyraźniej rysuje się w reprezentacji okręgu kie
leckiego.

W wyniku przeprowadzonego porównania poziomu sportowego (wy
rażonego w punktach wielobojowych według tabel Rynkowskiego) finali
stów I, II i III O.S.M. z wynikami zawodników, którzy uzyskali VI miej- 
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Tabela XIII — Table XIII

Zestawienie wartości punktowych uzyskanych w blokach konkurencji przez finalistki 
kolejnych spartakiad w porównaniu z wynikami, jakie uzyskały zawodniczki zajmujące 

szóste lokaty w Zawodach Przyjaźni w roku 1970 i 1972
Points obtained in sets of competitions by the finalists of the consecutive Athletic Meets 
as compared to results of competitors in sixth positions in the Friendship Competition 

in 1970 and 1972 (girls)

9? SPARTAKIADY /16 lat/ ZAWODY PRZYJAŹNI / J<7 (at/ 
VI WYNIKI

BLOKI
KONKURENCJI 1969 1971 4973 1970 4972

SPRINT? 834.2 847.2 857.0 893.2 895.5

długie' ^rednIe — 788,0 814,5 831.5 938 fl

SKOki 931.0 1003.0 1073.0 1018 .0 1111.0
RZUTY S54.3 874,0 899.0 975.3 933.6

Tabela XIV — Table XIV 

Zestawienie wartości punktowych uzyskanych w blokach konkurencji przez finalistów 
kolejnych spartakiad w porównaniu z wynikami, jakie uzyskali zawodnicy zajmujący 

szóste pozycje w Zawodach Przyjaźni w roku 1970 i 1972
Points obtained in sets of competitions by the finalists of the consecutive Athletic Meets 
as compared to results of competitors in the sixth positions in the Friendship Compe

tition in 1970 and 1972 (boys)

& SPARTAKIADY /47iat/ ZAWODY PCŁYJASNl /(0lat/
VI WYNIKI

&LDK. 
tONKURtNCli 1974 1975 1970 (972

SPRINTY 805.4 79? |Q 904.4 981.8
BiECji
NUOk t ŚREDNIE 749.3 770,6 88916 927.0 .

SKOKI 904.7 906.7 976.2 820.5

RZUTY 870.7 926.0 885.7 969(7

sca na Zawodach Przyjaźni w latach 1970 i 1972, w rozbiciu na bloki kon
kurencji możemy stwierdzić, że wartości punktowe wykazują systema
tyczny i w miarę równomierny wzrost (tab. XIII i XIV). W konfrontacji 
ze starszymi o 1 rok zawodnikami biorącymi udział w Zawodach Przyjaź
ni (VI lokaty) próby tej zasadniczo nie wytrzymują biegaczki oraz sprin
terzy i biegacze na średnie i długie dystanse. Trzeba tu jednak zaznaczyć, 
że w rzutach przepunktowano rezultaty Zawodów Przyjaźni uzyskane za 
pomocą sprzętu przeznaczonego dla seniorów, w czasie Spartakiady zaś 
zawodnicy używali sprzętu lżejszego i chyba głównie dlatego różnice na 
niekorzyść uczestników Spartakiady są mniejsze.
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Przy analizie poziomu sportowego należałoby wspomnieć o reprezen
tacji województw: kieleckiego i lubelskiego, gdzie najdobitniejszym świa
dectwem ich słabości niech będzie fakt, że reprezentanci tych okręgów 
uczestniczyli w rozgrywkach finałowych: Lublina 2 razy, Kielc 1 raz. 
Przyczyn takiego stanu rzeczy na pewno nie należy tłumaczyć tym, że 
młodzi lekkoatleci tych reprezentacji są mniej utalentowani, ale wydaje 
się, że przyczyna leży w niewłaściwym profilu szkolenia, począwszy od 
jego pierwotnych i podstawowych elementów, czyli naboru i selekcji.

Jak dowodzą obserwacje poprzednich spartakiad, tylko nieliczni 
z wielu utalentowanych młodych lekkoatletów osiągają wysoki poziom 
sportowy. Przyczyn tego zjawiska należy prawdopodobnie upatrywać 
w złej organizacji szkolenia młodzieży, opartego głównie o model klubo
wy, w którym nie zawsze istnieją możliwości zatrudnienia trenera specja
listy do każdej konkurencji.

Inną przyczyną może być także fakt, że trenerzy zapominają o pra
wach rządzących młodym organizmem i za wszelką cenę (do sprawozda
nia!) dążą do uzyskania przez swojego wychowanka doskonałych wyni
ków w jak najkrótszym czasie, nie zdając sobie niejednokrotnie sprawy, 
że dla zawodnika może to oznaczać koniec marzeń o rekordach w póź
niejszym okresie jego kariery sportowej. Takie szafowanie zdrowiem 
młodego utalentowanego zawodnika spotyka się w naszym sporcie mło
dzieżowym bardzo często. W trosce o zdrowie młodych ludzi i przyszłość 
polskiej lekkiej atletyki trzeba temu jak najszybciej zaradzić. Może jed
nym ze sposobów jest proponowana przez czołowego działacza i szkole
niowca, J. Mulaka, na łamach miesięcznika Lekka Atletyka zmiana punk
tacji zespołowej w ramach Spartakiady?

Wnioski

Wycinkowe opracowanie niniejszego zagadnienia, które traktować 
należy jako próbę zastosowania analizy struktury morfologicznej i pozio
mu sprawności fizycznej w ocenie efektywności szkolenia lekkoatletycz
nego wybranych województw, w swoich końcowych wynikach pozwa
la na sformułowanie kilku wniosków:

1) Opierając się na ocenie poziomu rozwoju morfologicznego bada
nych grup stwierdzono, że nabór do sekcji lekkoatletycznych (dotyczy to 
głównie dziewcząt) był przeprowadzony nieodpowiednio.

2) Poziom sprawności fizycznej reprezentantów Lublina i Kielc, okre
ślony na podstawie przeprowadzonych sprawdzianów, pozostawia wiele 
do życzenia.

3) Praca szkoleniowa w ośrodkach kieleckim i lubelskim nie przebie
ga poprawnie. Świadczy o tym niski poziom sprawności, jak również roz
mieszczenie ilościowe zawodników reprezentujących poszczególne bloki 
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konkurencji. Chcąc więc podnieść dorobek punktowy, ośrodki te muszą 
zwrócić większą uwagę na szkolenie zawodniczek i zawodników w sko
kach i rzutach.

4) Na podstawie koncentracji zawodników w grupach biegowych moż
na wysnuć wniosek, że w wymienionych ośrodkach istnieje niedobór 
kadry szkoleniowej ze specjalizacją w konkurencjach technicznych.

5) Przeciętny poziom sportowy prezentowany przez finalistów III 
Ogólnopolskiej Spartakiady Młodzieży, choć nieznacznie wyższy od po
przednich (69 i 71), należy uznać za mierny. Mówią o tym porównania 
z wynikami zawodników, którzy w Zawodach Przyjaźni uzyskali VI 
miejsce.
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HrSpaHHbie ajieMCHTbi <])H3HMecKoił noąroTOBKn MOJioąerKH, roTOBsnpeHCH 

k III OStuenoJtbCKoii CnapTaKHaąe MO.roąeiKn no jierKoii aTJieTHice

PE3IOME

MojiOAerKHbiń cnopT b Ilojibine npnoópeji yxe nojiHbie npaBa. B ochobhom, ero cy- 
mecTBOBaHHe oóocHOBbiBaeT HyHtaa oópa3OBaHM pe3epByapoB ajih peKopACMencKoro cnop- 
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Ta. CnopTCMeHbi joHomecKoro pa3p5j.ua, Bce name nonattaioT b nepBbie cóopHbie KOMaHAbi 
CTpaHM.

3a6oTa ueHTpajibHbix cnopTHBHbix BJiacTeft, HBjiaeTca oóocHOBaHHoft u, BbiaaiomHMCH 
JIHHHOCTHSIM, AaeT BO3MOJKHÓCTb AaJlbHeiłinerO pa3BHTH5i HX CnOpTHBHblX CnOCOÓHOCTeft. 
CTaTba sra, oócyatAaeT npoSjieMy cnopTHBHoro KauecTBa cnopTCMeHOB, paccMOTpHBaercH 
Ha npHMepe JierKoaTJieTOB, npencTaBHTejieii KpaKOBCKoro, KejieiiKoro h jnoóejibCKoro Boe- 
boactb, Ha III OfimenoJibCKyio CnapTaKHaay mo.toacżkh.

HccjieAOBaHHH KacaioTCH, npejKjje Bcero, Mop(J>ojiorHHecKoro acneKTa h <J)H3HHecKoft 
noAroTOBKH JierKoaTjieTOB h jierKoaTJieTOK, b Bbime Ha3BaHHbix BoeBO«CTBax. Ohh BejiHCb 
b cnopTHBHbix Jiarepflx, HaKaHyHe CnapTaRHasbi.

Ha ocHOBaHHH aHaJiH3a h cpaBHeHHił cnopTHBHoft noaroTOBKH h MopcJjoJiorHHecKHR na- 
paMeTpoB onHpajiocb cpaBHeHiie CTeneHeft noaroTOBKH c6opHbix Kejibn, h JIioÓJiHHa, b co- 
HOCTaBJieHHH C KpaKOBCKOH K0M3HA0H. 3aKJHOHHTeAbHbie pe3yjIbTaTM nOATBepKAaJIH nporHO3: 
KpaKOB 3aHHMaji 7—8 MecTa, a canepHHKH 3aKpbiBaJin KBaJiH(|)HKaiiHOHHbiH chhcok. IIpo- 
ÓJieMa 3Ta, b conocTaBjieHHH c pa3pa6oTaHHHM MaTepnaJioM, aKTyajibHa H.a cTOJibKO, hto 
OTCTaioiHHe npeacTaBHTejiH, no jierKoft aTJierHKe „3a6pomeHHbix” bocboactb, He xy>xe HJie- 
HOB CÓOpHOH CTpaHbl, B TOH KaTerOpHH BO3paCTa, BHHMaa MOp4>OJIOrHHeCKOe pa3BHTHe.
C.TaTbsi,  rana HacTOsnneft, onepnincb Ha ropa3«o óojibmoft MaTepnaji, b SynymeM joji>KHa 
AaTb B03M05KH0CTb TmaTeJlbHOH OIjeHKH 3(p<peKTHOCTH nOflrOTOBKH OTAejIbHbIX CÓOpHbIX BO 
BceH CTpaHe.

Selected elements of physical efficiency of teenagers preparing themselves 
for the Illrd all-Poland light Athletics Championships

SUMMARY

The importance of sport for teenagers is now fully recognised in Roland. Its rangę 
and furictioning are conditioned chiefly by the need to assure proper background for 
highly specialized sport. Małe and female juniors morę and morę often enter the 
Ist representation of the country. The care of central sport authorities is fully justified 
in this respect and gives good opportunities for outstanding individuals to develop the 
talent for sport.

This paper deals with the problem of value of men and women athletes representing 
the districts of Kraków, Kielce and Lublin.

The investigations, concerning chiefly morphologic characters and generał efficien
cy, were carried out during sport camps organized just before the Championships.

An analysis of morphologic and efficiency parameters helped to evaluate the degree 
of preparation of the Kielce, and Lublin teams, in comparison with those of Kraków. 
It was possible thanks to the finał results — Kraków came 7-th — 8-th on the list of 
classification, Kielce and Lublin came last.

The above problem seems to be essential as the representatives of the rather ne- 
glected districts i.e. Kielce, Lublin) — as far as light athletics is concerned — are 
sometime not worse than the leading district representatives, in the same age category, 
in respect of morphologic growth.

Further investigations of larger materiał might help to evaluate the effectiveness 
of training in the case of particular teams all over Poland.
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Rozwój sprawności lekkoatletycznej 
studentów Akademii Wychowania Fizycznego w Krakowie 

w świetle wykonanych sprawdzianów zaliczeniowych '

Growth of light athletics ability of students of the Kraków 
Academy of Physical Education, analysed in the light of 

credit tests

Studia w Akademii Wychowania Fizycznego obok zajęć teoretycz
nych, mających na celu przygotowanie nowych wychowawców fizycz
nych od strony naukowej, teoretycznej, pozwalającej w późniejszym 
okresie samodzielnej pracy dydaktyczno-wychowawczej lepiej kierować 
prawidłowym rozwojem młodzieży w szkołach i w klubach sportowych, 
uwzględniają w programie w równym stopniu praktyczne poznanie po
szczególnych dyscyplin sportu, między innymi — lekkiej atletyki.

Miernikiem podniesienia sprawności fizycznej studentów są spraw
dziany zaliczeniowe, które odbywają się systematycznie w paru wybra
nych konkurencjach lekkoatletycznych na końcu semestru letniego każ
dego roku studiów. Sprawdziany te w zakresie lekkiej atletyki obejmują 
zazwyczaj te konkurencje, które mogą nam dać możliwie najlepszy obraz 
rozwoju podstawowych cech motoryki w połączeniu z doskonaleniem ko
ordynacji mięśniowo-ruchowej. Są to zazwyczaj: bieg na krótkim dystan
sie, skok w dal lub wzwyż, rzut dyskiem, oszczepem i pchnięcie kulą. 
Szczegółowy wybór danej konkurencji uwarunkowany jest programem 
każdego roku studiów oraz przygotowaniem tak fizycznym, jak i techni
cznym studenta, przy czym strona techniczna egzekwowana jest na zaję
ciach w trakcie nauczania metodyki i techniki każdej konkurencji. Spraw
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dzianami, które niezmiennie występują w okresie 11 lat (1961—1971) 
w krakowskiej Akademii Wychowania Fizycznego1, są:

1 Do roku 1971 noszącej nazwę Wyższej Szkoły Wychowania Fizycznego.

— bieg na dystansie 60 m dla kobiet,
— bieg na dystansie 100 m dla mężczyzn, 
■— pchnięcie kulą kobiet (4 kg),
— pchnięcie kulą mężczyzn (7,25 kg).
Sprawdziany przeprowadzane były z zachowaniem wszystkich przepisów 
lekkoatletycznych.

Z uwagi na to, iż przy opracowywaniu materiału okazało się, że spra
wdziany skoku w dal i skoku wzwyż nie zachowują ciągłości (przęz kilka 
lat prowadzono sprawdzian ze skoku wzwyż, następnie ze skoku w dal), 
dokonanie analizy rozwoju sprawności studentów w wyżej wymienio
nych konkurencjach okazało się niemożliwe. W tej sytuacji obserwa
cję przeprowadzono tylko na dwóch konkurencjach, a mianowicie: bieg 
na krótkim dystansie (60 m kobiety, 100 m mężczyźni), jako konkurencja 
łatwiejsza i bardziej naturalna w formie, oraz pchnięcie kulą, jako bar
dziej skomplikowana, techniczna.

Wyniki do niniejszej analizy zaczerpnięto z protokołów przeprowa
dzonych sprawdzianów w lekkiej atletyce od roku 1961—71 w Akademii 
Wychowania Fizycznego w Krakowie.

Spośród rzutów, które przewijały się w trakcie przeprowadzanych 
sprawdzianów na wszystkich trzech latach studiów, w materiale niniej
szym został uwzględniony sprawdzian pchnięcia kulą ze względu na za
chowaną ciągłość obserwacji poszczególnych roczników przez 11 lat. Dla 
zachowania obiektywnej oceny wykonanych sprawdzianów, wyelimino
wano z materiału studentów uprawiających wyczynowo lekką atletykę.

Analizy materiału dokonano za pomocą najprostszych metod statysty
cznych z uwzględnieniem średniej arytmetycznej i równań regresji. Wy
niki średnich arytmetycznych z poszczególnych 11 lat przedstawione zo
stały w diagramach, proste regresji zaś naniesione zostały na ryc. 1—4. 
Zebrany materiał został opracowany w następującej kolejności:
— analiza sprawdzianów szybkościowych,
— analiza sprawdzianów technicznych.

Analiza materiału opracowanego na podstawie 11-letnich obserwacji 
wykazała na ogół tendencję do wzrostu poziomu, choć w różnej skali 
i nierównomiernie. Nie wchodząc w zagadnienie różnic średnich wartoś
ci wyników obserwowanych w kolejnych rocznikach, ograniczono się do 
obiektywnego ukazania tempa wzrostu wyników w kolejnych latach stu
diów. Zadanie to spełniły wyrównane linie regresji dla poszczególnych 
grup (lat studiów) w badanym okresie czasu.
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Wyniki

II
III

I rok y == 0,01 lx ± 9,260
rok y == 0,020x ± 9,387
rok y == 0,029x ± 9,293

sek ----------ROK I

-------------ROK n

9.2 .

9.3 .

9* J

------- ROK 111

Ryc. 1. Wyrównane linie regresji obrazujące wzrost sprawności biegowej studentek 
w kolejnych rocznikach studiów w okresie 11 lat

Fig. 1. Equal regression lines illustrating students' increase of efficiency in racing 
successively over the period of 11 years (girls)

9.1 .

Na podstawie nachylenia i usytuowania prostych regresji ilustrują
cych wzrost sprawności sprinterskiej w badanych rocznikach kobiet (ryc. 
1) można przyjąć, że najbardziej zauważalny postęp dokonał się w gru
pach najstarszych studentek III roku. Równie znaczną poprawę średniego 
poziomu szybkości biegowej stwierdza się na II roku kobiet. Najmniejszy 
postęp obserwuje się na I roku, z tym że dynamika wzrostu przeciętnego 
poziomu w analizowanej konkurencji nie wiąże się, jak widać z ryc. 1, 
z jego średnią wartością sportową. Pewnym uzasadnieniem tego zjawiska 
jest wartość średniej arytmetycznej czasu biegu na 60 m. Dla wszystkich 
obserwacji na I roku wynosi ona 9,19 sek., a na II — wykazującym więk
szy postęp — tylko 9,26 sek.

I rok y = 0,044x ± 13,007
II rok y = 0,056x ± 12,938

III rok y = 0,047x ± 12,933

Rycina 2, na której naniesione są 3 linie regresji obrazujące wzrost szyb
kości w biegu na 100 m u studentów w okresie 11 lat na I, II i III roku
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Ryc. 2. Wyrównane linie regresji obrazujące wzrost sprawności biegowej studentów 
w kolejnych latach studiów w okresie 11 lat

Fig. 2. Eąual regression lines illustrating students' increase of efficiency in racing 
successively over the period of 11 years (boys)

Ryc. 3. Wyrównane linie regresji obrazujące wzrost wyników w pchnięciu kulą stu
dentek w kolejnych latach studiów w okresie 11 lat

Fig. 3. Eąual regression lines illustrating students' improved results in shot put 
successiively over the period of 11 years (boys)
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studiów, wskazuje poprzez ułożenie i nachylenie prostych regresji na 
stały równomierny i stosunkowo znaczny postęp. Z ułożenia prostych 
względem siebie można stwierdzić, że postęp na wszystkich trzecich la
tach jest bardzo zbliżony, jedynie prosta charakteryzująca drugie roczni
ki wykazuje szybszy wzrost wartości średniego poziomu sportowego 
w tej konkurencji. Średnia wartość tego sprawdzianu jest także nieco 
wyższa od pozostałych dwóch i wynosi 12,60 sek. w stosunku do 12,65 
sek. na trzecich rocznikach i 12,73 sek. na pierwszych latach.

I rok y = 0,46x ± 749,40
II rok y = 0,30x ± 765,33

III rok y = 4,96x ± 740,49

Analizując przebieg i ułożenie prostych regresji charakteryzujących 
postęp, jaki nastąpił w pchnięciu kulą w ciągu 11 lat na trzech roczni
kach studentek (ryc. 3), można zauważyć, że poziom wyników sporto
wych wzrasta nie tylko systematycznie, lecz także równomiernie od 
7,52 m na pierwszych latach przez 7,67 m na drugich do 7,74 na trzecich 
rocznikach. Jedynie tempo wzrostu średnich wartości wyników w ca
łym okresie obserwacji faworyzuje wyraźnie trzecie roczniki, gdzie duże 
nachylenie prostej regresji wskazuje na ciągły i wyraźny postęp w wy
nikach konkurencji pchnięcia kulą.

cm

800 .

790 .

780 .

770 .

760 .

750 .

7W .

ROK I

— ROK II

— ROK III

1961 62 63 6^ 65 66 67 63 70 T1 LATA

Ryc. 4. Wyrównane linie regresji obrazujące wzrost wyników 
dentów w kolejnych latach studiów w okresie

w pchnięciu kulą stu
li lat

Fig. 4. Eąual regression lines illustrating students' improved results in shot put succes- . 
sively over the period of 11 years (boys)
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I rok y = 3,54x ± 851,69
II rok y = 2,93x ± 867,47

III rok y = 9,51x ± 837,98

Jak wynika z ryc. 4, podobnie jak u kobiet, dwa pierwsze roczniki stu
dentów charakteryzuje stosunkowo niewielki, ale systematyczny wzrost 
poziomu, gdzie prosta regresji dla II roku układa się ponad i niemal rów
nolegle do prostej obrazującej postęp w pchnięciu kulą na I roku. Naj
większą progresję wykazuje w tym ujęciu linia odpowiadająca trzecim 
rocznikom. O systematycznym wzroście wyników sportowych w tym 
sprawdzianie utwierdza nas postęp w zakresie wartości średnich, który 
wynosi w przeciągu trzech lat studiów 22 cm.

Dla lepszego zilustrowania opracowanego materiału wykonane zosta
ły do odpowiednich wykresów diagramy słupkowe (ryc. la—4a). Przed
stawiają one średnie wartości wyników uzyskanych przez studentki i stu
dentów w poszczególnych sprawdzianach za okres obejmujący lata 1961 
—71.

Ryc. la. Średnie wartości czasu biegu na 60 m studentek I, II i III roku w okresie 
11 analizowanych lat

Fig. la. Mean time values of 60 m sprint, students of the first, second and third years 
over the period of 11 years (girls)

Ryc. 2a. Średnie wartości czasu biegu na 
100 m studentów I, II i III roku w okresie

11 analizowanych lat
Fig. 2a. Mean time values of 100 m sprint, 
students of the first, second and third years 

over the period of 11 years (boys) 
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Najkorzystniej w tym ąspekcie przedstawiają się wyniki sprawdzianów 
uzyskane na III roku studiów, nieco gorszą przeciętną legitymuje się I rok, 
wyraźnie najgorszy czas w tym zestawieniu uzyskał II rok studiów.

Jak widać z ryc. 2a, drugie roczniki studentów najszybciej przebiega
ły określony dystans, nieco gorsze rezultaty uzyskiwali studenci III roku, 
wyraźnie na końcu tego zestawienia znajdują się studenci I roku, z prze
ciętną 12,73 sek.

Ryc. 3a. Średnie wartości pchnięcia kulą (4 kg) studentek I, II i III roku studiów w okre
sie 11 analizowanych lat

Fig. 3a. Mean values in shot put (4 kg) of student of the first, second and third years 
over the period of 11 years (girls)

Ryc. 4a. Średnie wartości pchnięcia kulą (7,25 kg) studentów I, II i III roku studiów 
w okresie analizowanych 11 lat

Fig. 4a. Mean values in shot put (7,25 kg) of the students of the first, second and third 
years over the period of 11 years (boys)
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Sprawdziany pchnięcia kulą kobiet i mężczyzn charakteryzuje zbież
ność pod względem poziomu tej konkurencji. Tak w pierwszym jak i dru
gim przypadku progresja nie jest wielka, ale znacząca i waha się w gra
nicach od 7—15 cm, co dla wartości średnich w okresie, w którym pro
wadzone były obserwacje, jest postępem zauważalnym.

Po wnikliwym prześledzeniu wyżej przedstawionych graficznych ilu
stracji średnich wartości wyników odbytych sprawdzianów zaliczenio
wych można wysnuć następujące wnioski:

1) zajęcia praktyczne prowadzone w Uczelni powodują systematycz
ny wzrost wyników w konkurencjach technicznych,

2) rozwojowe tendencje pchnięcia kulą ze względu na:
a) duży wzrost wagi studentów (zwłaszcza mężczyzn) w trakcie kolej

nych lat trwania studiów (praca mgr. A. Mleczki),
b) formę prowadzenia zajęć, gdzie przy metodycznym nauczaniu kon

kurencji zwraca się głównie uwagę na poprawność wykonywanej próby.
3) brak ćwiczeń rozwijających szybkość,
4) wzrost wartości średnich minimalny.

Uwagi końcowe

Ostatnie dwa punkty wniosków budzą wątpliwości, czy formy prowa
dzenia zajęć i sposobu egzekwowania od studentów przekazywanych im 
wiadomości z zakresu lekkiej atletyki są odpowiednie.

Na podstawie tylko wycinkowego opracowania trudno dać jednozna
czną i konkretną odpowiedź, ale można i wypada się zastanowić, czy stu
dent po ukończeniu AWF powinien:

1) osiągać przynajmniej ,,dobre” rezultaty w paru konkurencjach lek
koatletycznych (model taki realizowany jest w ZSRR),

2) czy też być ,,doskonałym” pod względem technicznym, gdzie wy
nik pozostawałby na drugim planie?

Przy stosunkowo dużej liczbie zajęć na I, II i III roku studiów oraz 
przy różnorodności sportowych zainteresowań studentów druga „kon
cepcja studenta" wydaje się bardziej słuszna i uzasadniona, głównie po
przez strukturę prowadzonych zajęć.

W związku z tym trzeba by odpowiedzieć na jeszcze jedno pytanie, 
czy ten rodzaj sprawdzianów zaliczeniowych (ustalone minima na odpo
wiednią ocenę czy zaliczenie konkurencji) jest najbardziej obiektywny 
tak dla prowadzących, jak i dla wykonujących zaliczenia? Przy tym py
taniu trzeba się zatrzymać nieco dłużej, gdyż biorąc pod uwagę drugą 
koncepcję absolwenta AWF, dotychczas przeprowadzone sprawdziany 
nie dawały obiektywnego obrazu umiejętności, zwłaszcza technicznych, 
i nie stwarzały możliwości obiektywnej oceny od strony poprawności 
wykonania próby.
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Zajęcia dydaktyczne prowadzone w Uczelni powodują z roku’na rok 
systematyczny wzrost wyników przede wszystkim w konkurencjach tech
nicznych, jaką jest w tym przypadku pchnięcie kulą, natomiast w bie
gach sprinterskich postęp jest nierównomierny i mniej wyraźny. Bardziej 
wyraźny postęp w pchnięciu kulą jest niewątpliwie wynikiem większej 
liczby godzin szkolenia w tym zakresie (16 godz.) w stosunku do biegów 
sprinterskich (10 godz.). Szkolenie w pchnięciu kulą rozłożone jest przy 
tym równomiernie w liczbie godzin na okres 3 lat, natomiast szkolenie 
w biegach krótkich koncentruje się na I roku. Wiąże się z tym niewątpli
wie ciągłość w utrwalaniu nawyków w konkurencji technicznej, co jest 
jednym z czynników gwarantujących postęp. Nie bez znaczenia jest tak
że wzrost ciężaru ciała, który jest czynnikiem determinującym spraw
ność w sile (kula jest konkurencją siłową). Mniej znaczący i nierówno
mierny postęp w biegach sprinterskich jest wynikiem mniejszej liczby 
godzin szkolenia i nierównomierności rozłożenia tych zajęć w kolejnych 
latach studiów. Wydaje się, że niesystematyczność postępu w biegach 
krótkich może mieć swoje uzasadnienie w nasileniu zajęć w innych dys
cyplinach objętych programem studiów na poszczególnych latach.
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Pa3BHTHe JierKoaTJieTHHecKoii nojrroTOBKM cTyaeHTOB AKa/iCMHH cpH3HMecKoro BocnHTaHHH 

b KpasoBC b CBeTe npoBeAeHHbix 3aqeTHHX HcnwTaHHił

PE3IOME

Ujih cTyjteHTOB 4>H3nqecKoro BocnuTaHHsi BeayrcH napajuiejibHO AHAaKTHuecKHe 3amiTHH 
no TeopeTnnecKHM h npaKTmecKHM npe«MeTaM.

IIInpoKHft Anana30H o«hhx h btophx He Bcerna, hto KacaeTca oóueMa, paBHOMepHO 
pa3jio>KeH Ha 4 roaa yneóbi. 3to OTpnijaTejibHO bahhct Ha oómyio 4>H3HHecKyio nojtroTOBKy 
CTyjteHTOB, KOTopan BMecTO Toro, HTOóbi noBbimaTbCH, ocTaHaBJiHBaeTCH Ha onpenejieHHOM 
ypoBHe (He Bcerna caMOM bhcokom) hjih Aante noABepraeTCH perpeccy. ToribKO cneitnaAb- 
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Han noaroTOBKa, hto HBjmeTCH npaBHJibHbiM aBjieHneM, Sjiarojiaps npHCBoeHHio SoJibiuoro 
KOJlHHeCTBa HOBbIX ABHraTejIbHbIX 3JieMeHT0B H3 pa3HMX BHAOB CnopTa, B HeKOTOpoft CTe- 
neHH yjiyHwaeTCH.

ZlaHHafl pa3pa6oTxa nyreM aHajiH3a 3aHeTHHx HcnbiTanafi no Jieruoft aTJieTHKe (100 m 
MyJKHHH, 60 M. JKeHUlHH, TOJIK3HHe HflpOM MyHtHHH H JKeHIIJHH) Ha. OT/fejIbHbIX KypCaX 
yneóbi (I h III) b TeueHHe OAHHHaAitaTH jieT b HeKOTopoft CTeneHH xapaKTepH3yiOT stot 
Bonpoc. Pe3y;ibTaTH SpocaiOT cbct Ha AHaaKTHHecKHft npouecc Ha npaKTHHecKHX 3aH»THHX 
H 33CJiy?KHBaK>T BHHMaHHSt.

Growth of light athletics ability of students of the Kraków Academy 
of Physical Education, analysed in the light of credit tests

SUMMARY

Physical education studies include didactics of both theoretical and practical 
subjects.

Wide rangę of both types of subjects is not always eąually distributed over each 
year of studies. This influences unfavourably the students' physical efficiency which 
instead of increasing remains at the same not very high level, or even decreases. Only 
special efficiency thanks to mastering quite a number of new motor elements in parti
cular branches of sport slightly improves, which is a normal phenomenon.

This paper threw some light on the above problem presenting an analysis of the 
students credit tests (100 m men, 60 m women, shot put men and women) in the Ist and 
the Illrd year of studies during 11 years.

The obtained results concerning the didactic process in practical subjects are 
worth further discussion.



AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY 1978

Kazimierz Rusin

Zakład Lekkiej Atletyki AWF w Krakowie

Wpływ siły i ruchomości w stawach obręczy barkowej 
na kształtowanie się wyniku w rzucie piłką palantową 

u dziewcząt i chłopców w wieku 14—20 lat, 
na tle perspektywy kształtowania się wyników 

w rzucie oszczepem u tej młodzieży

The influence of strength and movability of scapular aich 
joints on the baseball scores of teenagers and their futurę 

results in the javelin throw

Dla trenera pracującego w sporcie kwalifikowanym jedną z najważ
niejszych spraw jest orientacja w zakresie skuteczności środków trenin
gowych, którymi dysponuje w treningu sportowym. Pozwala mu ona na 
przyspieszenie procesu szkolenia zawodnika i szybsze uzyskanie okreś
lonego wyniku sportowego, co ma przecież na celu zarówno trener, jak 
i zawodnik.

W praktyce sportowej wiele jeszcze elementów rozwiązuje się intui
cyjnie, nauka jednak coraz częściej wkracza w przestarzałe tradycje tre
ningu, naświetlając g-o w nowy sposób.

Tradycyjny trening w oszczepie w zakresie kształcenia motorycznoś- 
ci polega głównie na wyrabianiu siły i szybkości całego ciała, a także je
go gibkości. Taki kierunek treningu określają zadania stawiane przed za
wodnikiem, polegające na wyrzuceniu stawiającego opór sprzętu jak 
najdalej poza obręb ciała.

Końcowe przyspieszenie oszczepu, od którego będzie zależeć wynik 
w tej konkurencji, zawdzięcza się głównie poziomowi motoryczności
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w stawach obręczy barkowej. Dlatego też dyspozycje siłowo-szybkościo- 
we grupy mięśni okalających stawy obręczy barkowej, w zakresie któ
rych odbywa się ruch kończyny górnej wyrzucającej oszczep, powinny 
zajmować uwagę trenerów zarówno przy selekcji kandydatów na 
oszczepników, jak również przy treningu.

Dobra technika w rzucie oszczepem polega jednak nie tylko na peł
nym wykorzystaniu siły mięśni uczynniających stawy obręczy barkowej, 
lecz także na umiejętnym wykorzystaniu zasobów siły tkwiących w ru
chach kończyn dolnych, a przede wszystkim w ruchach tułowia. Biome- 
chaniczną gwarancją pełnego wykorzystania siły mięśniowej całego cia
ła przy wyrzucie jest prowadzenie ręki z oszczepem pionowo nad punk
tami podparcia, którymi są stopy obu kończyn dolnych w pozycji wy
rzutnej. Przetaczanie się ciężaru ciała przez punkty podparcia stanowi 
optymalną gwarancję równowagi zawodnika przy wyrzucie oraz gwaran
cję ustalenia dolnych przyczepów mięśni, uczynniających miednicę, tu
łów, a pośrednio również bark i rzucającą kończynę górną. Stanowi to 
warunek ekonomicznego wykorzystania siły tych odcinków ciała przy 
wyrzucie. Ze względu na złożoną strukturę ruchu tułowia zawodnika przy 
wyrzucie (płaszczyzna czołowa, poprzeczna i strzałkowa) oraz budowę 
klatki piersiowej (szerokość barkowa), przeprowadzenie ręki z oszcze
pem pionowo nad punktami podparcia jest trudne i możliwe tylko przy 
większej — niż przeciętna — ruchomości w obrębie stawów obręczy bar
kowej. Stąd w centrum uwagi trenerów miotaczy oszczepem na równi 
z problemem kształcenia siły i szybkości znalazł się problem kształcenia 
gibkości, a zwłaszcza gibkości stawów obręczy barkowej.

W praktyce treningowej nie ma dotychczas żadnych konkretnych 
ustaleń dotyczących zakresu stosowania ćwiczeń siły i gibkości w trenin
gu oszczepnika. Proporcje w stosowaniu tych ćwiczeń w treningu ustala
ne są przez trenerów intuicyjnie.

Zdarza się zatem, że nadmierna praca nad techniką, praktykowana 
w treningu przez niektórych trenerów oraz przesadne stosowanie ćwi
czeń gibkościowych w tym celu powodują u zawodników regres formy 
sportowej, mimo dobrego opanowania techniki rzutu. Zdarza się również, 
że zawodnik o przeciętnej ruchomości i w związku z tym słabszej techni
ce rzutu, lecz dysponujący dobrym umięśnieniem stawów obręczy barko
wej uzyskuje postępy w wynikach nawet na poziomie wyższych klas 
sportowych.

Brak szczegółowych badań w zakresie korelacji siły i gibkości w sta
wach oraz wpływu tych elementów na wyniki w rzutach lekkoatletycz
nych spowodował podjęcie tej tematyki w niniejszym doniesieniu.

Badania dotyczą kształtowania się poziomu siły i gibkości w sta
wach obręczy barkowej oraz wpływu tych elementów na wynik w rzu
cie piłką palantową u dziewcząt i chłopców w wieku 14—20 lat. Z uwa
gi na to, że rzut piłką palantową jest pod względem techniki ruchu 
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podobny do rzutu oszczepem, wyniki rozważań podjętych w niniejszym 
opracowaniu mogą również być przydatne dla praktyki treningowej mło
dego oszczepnika.

Materiał i metoda badań

Badania zostały przeprowadzone na 80 chłopcach i 80 dziewczętach 
w wieku 14 i 15 lat szkoły podstawowej w Chorzowie oraz 100 chłopcach 
i 100 dziewczętach w wieku 16—20 lat technikum rolniczego w Czerni
chowie.

Ruchomość w stawach obręczy barkowej mierzono goniometrem Mo- 
lisona w trzech wymiarach: w płaszczyźnie strzałkowej — ruchem koń
czyny z pionu w górę oraz z pionu w tył, a w płaszczyźnie poprzecznej — 
ruchem kończyny górnej w tył z ułożenia równoległego do osi barków. 
We wszystkich przypadkach tułów był ustalony. Z trzech uzyskanych 
pomiarów obliczono średnią, która stanowiła w tym przypadku wskaź
nik ruchomości stawów obręczy barkowej.

Siłę mierzono na dynamometrze o skali 1—300 kG w tych samych, 
co ruchomość, płaszczyznach. Pomiary wykonywano w siadzie płaskim 
przy ustalonym tułowiu, a ciągło dynamometru umieszczone było na 
dystalnym końcu ramienia. Wskaźnik siły obliczono podobnie jak wskaź
nik ruchomości.

Rzut piłką palantową wykonywano z miejsca z pozycji rozkroczno- 
-wykrocznej. Odległość rzutów mierzono zgodnie z przepisami P.Z.L.A.

Pomiarów w zakresie rzutów, siły i ruchomości dokonywano trzykrot
nie, biorąc pod uwagę najlepszy wynik.

Wszystkie pomiary poprzedzała rozgrzewka, polegająca na wykona
niu kilkudziesięciu ruchów kończyną w danej płaszczyźnie.

Przy opracowaniu materiału zarówno u chłopców, jak i u dziewcząt 
uwzględniono 4 kategorie wiekowe, a mianowicie: 14 lat, 15 lat, 16 do 17 
lat oraz 18 do 20 lat.

Wyniki badań podano w tabelach, gdzie dla ukazania poziomu siły, 
ruchomości i wyników w rzucie piłką palantową posłużono się średnią 
arytmetyczną. Współzależność badanych elementów przedstawiono w ta
belach za pomocą współczynników korelacji liniowej, a ich istotność sta
tystyczną ustalono testem Studenta.

Wyniki badań

Poziom siły, ruchomości w stawach obręczy barkowej oraz poziom wy
ników w rzucie piłką palantową w poszczególnych kategoriach wieko
wych zarówno u dziewcząt, jak i u chłopców ilustruje tabela I.
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Tabela I — Table I

Poziom badanych elementów przedstawiony w średnich arytmetycznych
The level of the examined elements presented in arithmetical mean values

Dziewczęta — Girls

Chłopcy — Boys

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność N=80 N=80 N=40 ,N=60

Wynik w rzucie 20,95 m 22,75 m 26,94 m 30,06 m

Wsk. ruchomości 123,90° 131,90° 135,65° 137,42°

Wsk. siły 15,35 kG 18,70 kG 24,04 kG 23,62 kG x

Wsk. = wskaźnik
x = załamanie się progresu danej cechy

Wsk. = coefficient
x = break in progress of a given feature

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność Ń=80 N—80 N=40 N=60

Wynik w rzucie 38,10 m 43,90 m 44,82 m 46,52 m

Wsk. ruchomości 131,20° 133,40° 139,68° 135,44° x

Wsk. siły 19,70 kG 27,55 kG 35,55 kG 44,04 kG

Jak wynika z powyższej tabeli, zarówno u dziewcząt, jak i chłopców 
występuje wzrost poziomu badanych elementów w pierwszych trzech ka
tegoriach wiekowych. Załamanie się progresu następuje w kategorii wie
kowej najstarszej (18—20 lat). U dziewcząt ma to miejsce w przypadku 
wskaźnika siły, a u chłopców w przypadku wskaźnika ruchomości sta
wów obręczy barkowej.

W celu otrzymania informacji dotyczącej kształtowania się poziomu 
siły i ruchomości stawów obręczy barkowej w zależności od uzyskiwa
nych wyników w rzucie piłką palantową, podzielono osobników każdej 
kategorii wiekowej na dwie grupy: 1) z lepszymi wynikami w rzucie pił
ką palantową i 2) z gorszymi wynikami. Kryterium podziału na te grupy
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stanowiła wartość średniej arytmetycznej wyniku w rzucie piłką palan
tową całej grupy wiekowej. W tabeli II i III przedstawiono poziom siły 
i ruchomości stawów obręczy barkowej w grupie silniejszej i słabszej za
równo u dziewcząt, jak i chłopców.

Analiza tabeli II wskazuje, że u dziewcząt w kategorii 14, 15 oraz 16— 
17 lat w grupach z lepszymi wynikami w rzucie piłką palantową obserwu-

Tabela IV— Table IV
Poziom korelacji, siły i ruchomości stawów obręczy barkowej a wyniki w rzucie piłką 

palantową
The correlation level ol strength and mobility in scapular arch joints with the results 

in baseball throw

Dziewczęta — Girls

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność N=40 N=40 N=60 N=60

Wynik w rzucie
X

Wsk. ruchomości

0,45"' 0,65”” 0,65”” 0,02

Wynik w rzucie
X

Wsk. siły

0,16 0,45"' 0,38” 0,12

Tabela V — Table V

Poziom korelacji siły i ruchomości stawów obręczy barkowej z wynikami w rzucie 
piłką palantową

The correlation level of strength and mobility in scapular arch joints with the results 
in baseball throw

Chłopcy — Boys

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność N=40 N=40 N=60 N=60

Wynik w rzucie
X

Wsk. ruchomości

0,31' 0,49”' —0,08 —0,08

Wynik w rzucie
X

Wsk. siły

0,39" 0,36" 0,38" 0,62""
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Tabela VI Table VI

Dziewczęta — Girls

Poziom korelacji siły z ruchomości w stawach obręczy barkowej 
The correlation level of strength and mobility in scapular arch joints

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność N=40 N = 40 N=60 N = 60

Wsk. siły
X

Wsk. ruchomości

0,44”’ 0,37" 0,16 0,19

Chłopcy — Boys

Wiek 14 lat 15 lat 16—17 lat 18—20 lat

Liczebność N=40 N=40 N=60 N=60

Wsk. siły
X

Wsk. ruchomości

0,30 0,23 ->0,27 —0,05

* — według testu Studenta istotność na poziomie 0,5
= według testu Studenta istotność na poziomie 0,1

■“ = według testu Studenta istotność na poziomie 0,01
= według testu Studenta istotność na poziomie 0,001

je się wyższy poziom siły i ruchomości w stawach obręczy barkowej. Na
tomiast w kategorii wiekowej 18—20 lat nie notuje się tej zgodności, 
gdyż dziewczęta z lepszymi wynikami w rzucie i lepszym wskaźnikiem 
siły wykazują mniejszą ruchomość w stawach obręczy barkowej. U chłop
ców (tab. III) podobna sytuacja występuje już wcześniej, bo w kategorii 
wiekowej 16—17 lat, i utrzymuje się w kategorii najstarszych chłopców.

Analiza wyników badań przedstawionych w tabeli II i III naznacza 
pewien kierunek dalszych badań, który przedstawiono za pomocą współ
czynników korelacji między badanymi elementami (tab. IV, V i VI).

U dziewcząt w trzech młodszych kategoriach wiekowych zarówno 
siła jak i ruchomość obręczy barkowej wykazuje istotną statystycznie 
współzależność z wynikami w rzucie piłką palantową. Jedyny wyjątek 
stanowi brak istotnej korelacji wskaźnika siły z wynikiem w rzucie, 
w kategorii wiekowej 14 lat. Nie notuje się istotnej współzależności 
tych elementów z wynikiem w rzucie piłką palantową w najstarszej ka
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tegorii wiekowej, przy czym wyższe wartości we współczynnikach kore
lacji wykazuje w tym względzie wskaźnik siły aniżeli wskaźnik rucho
mości. U chłopców (tab. V) tylko w dwóch młodszych kategoriach wie
kowych występuje generalne zjawisko istotnej korelacji wskaźnika siły 
i ruchomości z wynikami w rzucie piłką palantową. W kategoriach wie
kowych starszych tylko wskaźnik siły wykazuje istotny związek z wyni
kami w rzucie piłką palantową, natomiast wskaźnik ruchomości prezen
tuje w tym względzie współczynniki korelacji o kierunku ujemnym.

Podobny kierunek obserwuje się w zakresie badań nad współzależ
nością siły z ruchomością stawów w obręczy barkowej. U dziewcząt 
(tab. VI) istotne statystycznie współczynniki w tym zakresie obserwuje 
się w kategorii wiekowej 14 i 15 lat, natomiast w kategoriach starszych 
są one dodatnie, ale statystycznie nieistotne. U chłopców we wszyst
kich badanych kategoriach wiekowych wartości współczynników kore
lacji, określające współzależność siły z ruchomością w stawach obręczy 
barkowej, są nieistotne statystycznie. Interesujący jednak jest kierunek 
zmian zachodzących w tym zakresie. W kategoriach młodszych (14 i 15 
lat) współczynniki korelacji są dodatnie i prezentują dość znaczne war
tości, natomiast w kategoriach starszych są ujemne, a w przypadku kate
gorii wiekowej 16—17 lat przedstawiają w tym kierunku znaczne war
tości.

Podsumowanie wyników badań

Wyniki przeprowadzonych badań wskazują, że zarówno ruchomość 
w stawach obręczy barkowej jak i siła zachowują progres rozwojowy 
z wiekiem, ale tylko do 18 lat. W starszych kategoriach wiekowych 
zaobserwowano regres siły u dziewcząt oraz zmniejszanie ruchomości 
w stawach obręczy barkowej u chłopców. Ponieważ materiał badawczy 
w niniejszym opracowaniu stanowili osobnicy nie uprawiający sportu, 
a jedynie poddani wpływom programowego wychowania fizycznego 
w szkole, można sądzić, że wzrost poziomu ruchomości i siły w bada
nych stawach zachodzi pod wpływem naturalnego rozwoju. Na temat 
zmienności zakresu ruchów w stawach z wiekiem wypowiadał się Gile- 
wicz [1], chociaż swego stanowiska nie poparł wynikami badań. Biełow 
i Czuczikin twierdzą, że do 12 lat u dziewcząt notuje się zarówno zwięk
szanie siły, jak i stopnia ruchomości stawów. Twierdzą oni również, że 
elementy te w wieku 12—14 lat wpływają u dziewcząt pozytywnie na 
wyniki sportowe. Wyniki badań niniejszej pracy potwierdzają te ostatnie 
sugestie także u chłopców w młodszych kategoriach wiekowych (14—15 
lat), rozszerzając je u dziewcząt na starsze kategorie wiekowe do 18 lat. 
W świetle powyższych rozważań należałoby zasugerować w treningu po
czątkującego oszczepnika (u chłopców do 16 lat, u dziewcząt do 18 lat) 
takie ćwiczenia, które w równej mierze zwiększałyby siłę mięśni obręczy 
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barkowej, jak i utrzymywałyby odpowiedni poziom ruchomości w tym 
stawie. W praktyce treningowej ćwiczeniami zwiększającymi amplitudę 
ruchów w stawach są ćwiczenia gibkościowe, polegające na wykonywa
niu wymachowych ruchów o dużej obszerności w możliwych płaszczyz
nach. Uwzględniając w tych ćwiczeniach aspekt równoczesnego rozwija
nia siły należałoby wprowadzić obciążenia stawiające opór pracującym 
mięśniom lub zwiększyć szybkość w ćwiczeniach gibkościowych. Oczy
wiste jest, że zarówno wielkość oporu (w tym przypadku obciążenie 
kończyny górnej odważnikiem), jak i szybkość ruchów powinny być 
stosowane w zależności od stopnia ruchomości w ćwiczonym stawie.

Rozważając te zagadnienia u starszych chłopców w wieku 16—20 lat, 
stwierdzono polepszenie się wyników w rzucie piłką palantową oraz 
wzrost siły, natomiast znaczne zmniejszanie się ruchomości w stawach 
obręczy barkowej z wiekiem. Być może zjawisko to występuje wskutek 
w zrostu siły pod wpływem normalnego procesu rozwojowego, tym bar
dziej że w tym wieku u chłopców kończyna górna jest bardziej czynna 
(mocowanie się — wykonywanie cięższych czynności w domu) a przy
rost czynnościowy mięśni obręczy barkowej większy.

Według Gilewicza [1] wystarcza to, aby zmniejszyła się ruchomość 
w stawie, powodując brak istotnej zależności między tymi dwoma ele
mentami.

W toku dalszej analizy stwierdzono, że wyniki w rzucie piłką palan
tową u starszych chłopców zależą w większym stopniu od siły w sta
wach obręczy barkowej aniżeli od gibkości. Zaobserwowano również 
wzrastanie tej zależności z wiekiem, gdyż poziom współczynników ko
relacji w tym zakresie jest prawie dwukrotnie większy u starszych 
chłopców. Ten kierunek zależności u chłopców potwierdzają wyniki ko
relacji między siłą a ruchomością w stawach obręczy barkowej. Są one 
nieistotne we wszystkich badanych kategoriach wiekowych, a u star
szych chłopców prezentują dość znaczne ujemne wartości. Można by 
więc sądzić, że wzrost jednego elementu, w tym przypadku siły, przy
czynia się do obniżenia poziomu drugiego, w tym przypadku ruchomości. 
Być może, że zasada ta działa odwrotnie; nieuzasadnione zwiększanie ru
chomości w stawie może zmniejszyć jego potencjał siły.

Rozważania te wskazują, że w treningu oszczepnika u starszych chłop
ców (16—20 lat) naczelnym zadaniem jest rozwijanie siły mięśni okalają
cych stawy obręczy barkowej. Stosowanie ćwiczeń gibkościowych zwięk
szających ruchomość w tych stawach, mimo że usankcjonowane założe
niami tradycyjnego treningu, nie znajduje uznania w świetle powyższych 
badań. Najbardziej racjonalnym rozwiązaniem problemu dotyczącego sto
sowania ćwiczeń gibkości i ćwiczeń siłowych w treningu oszczepnika by
łoby utrzymanie pewnego optimum ruchomości w stawach obręczy bar
kowej dla zbudowania racjonalnej techniki, a podjęcie generalnego ataku 
na podnoszenie poziomu siły w tych stawach. Dlatego nieodzownym wa
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runkiem utrzymania właściwych proporcji w poziomie gibkości i siły 
w stawach obręczy barkowej jest konieczność skonstruowania lekkiego 
i poręcznego przyrządu do mierzenia ruchomości w stawach, który słu
żyłby trenerowi sportowemu — może nie tylko trenerowi rzutów — 
w pracy na co dzień.
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BjiusiHHe CHJibi u noABHJKHOCTM cycTUBOB nJieueBoro nosca Ha o6pa3OBaHHe pe3yjibTaTOB 

b SpocKe jiomeBbiM mhhom y neByiueK n MajibMHKOB b BO3pacTe 14—20 Jier,

Ha <[)0He o6pa3OBaHHH pe3yjibTaTOB b MeiaHHH Konbsi

PE3IOME

PIccjieAOBaHHH ólijih npoBe/ieHbi Ha 180 MaJibHHKax n 180 AeByuiKax b BO3pacTe 
14—20 JieT. EIoABHiKHOCTb cycTaBOB njieneBoro noaca ómia n3MepeHa b Tpex oÓMepax 
Hcnojib3yn carHTTajibHyio h nonepemiyio njiocKocTH. B HcnbiTaHHH óbiji Hcnoju>3OBaH ro- 
HHOMeTp MojiiicoHa. Cujia óbijia H3MepeHa AHHaMOMeTpoM b MacuuaSe 1—300 KHJiorpaM- 
MOB B Tex ŻK6, HTO H nOflBHHCHOCTb, IIJI0CK0CTHHX. IIoKa3aTeJlb nOflBHIKHOCTH, KaK H CHJibi, 
ÓHJ1H nOCHHTaHbl no CpeflHHM apmjjMeTHHeCKHM, B3HTbIX BO BHHMaHHe H3MepeHHH. BpocoK 
jionTeBbiM Witom BbinojiHHJicH c MecTa b nojioateHHH Horn Ha niHKHHy njieu h mar Bnepea, 
npoBOAH H3MepeHHe corjiacHO c npaBHjiaMH.

B noitroTOBKe MaTepnajia npHHHMajincb bo BHHMaHHe 4 KaTeropHH BO3pacTa, HcnoJib3ya 
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cpeAHee apncjiMeTHnecKoe npn npencTaBjieHHH ypoBHH nccjiejiyeMbix sjieMeHTOB, a Taione 
KO3tj)(|)HII,HeHT KOppejIHIIHH npH npeACT3BAeHHH HX B33HM00TH0IHeHHH.

Bo BpeMH aHaJiH3a pe3yjibTaTOB HcnbiT3HHH, KOHCTaTHpyeTca, hto y aeByineK, thk 
cnjia, KaK h nojBH/KHOCTb cycTaBOB iMeMCBoro noaca ;iCTepMHHnpyeT ópocoK jionTeBbiM 
mhhom, ho TOJibKO b cpeAHeił K3TeropHH BO3pacTa ao 18 jieT. y CTapuiHx aeBymeK, bahhhhc 
BMuieyKa3aHHbix sjieMeHTOB He HMeeT ocoóoro 3HaHeHHH.

CpeAH MaJibTOKOB sth 33bhchmocth o6pa3yioTCH HHane. Cwia AOTepMHHHpyeT pe3yjib- 
laTbi b SpocKe bo Bcex ncnHTaeMHx KaTeropnax BO3pacTa, 3aT0 noABHHtHOCTb TOJibKo b Ka- 
TeropHH a o 15 jist. Hto KacaeTca Koppe.’ismnn chah h hoabh>khocth, to y AeBynieK mahct- 
ch OHa cyuiHoił ao 15 AeT, a y MaAbHHKOB He nposiBAHeT cym bo Bcex xaTeropHax B03pacTa, 
HaMenaa pe3xoe noHHHceHHe bcauahhm KoatjHjmuHeHTa c poctom BO3pacTa, ao OTpmiaTeAb- 
HbIX B CTapiHHX KaTeropHHx (16—18 .tct).

Pe3yjibTaTbi HCCAeAOBaHHH, kphthhcckh oueHHBaiOT cymecTByiomne ao chx nop Tpe- 
HHpoBOHHbie MeTOAbi b MeTaHHH KonbH b KOTopbix SoAbinoe BHHMaHHe oópamaAocb Hia paóory 
HaA rHÓKocTbio cycTaBOB iuieneBoro nosica. HccAeAOBaHHa stu BHymaiOT, b stoh ctjiepe, 
Henyio yMepeHHOCTb u oópamaiOT BHHMaHHe Ha cnay bthx nacTeft Tejia.

The influence of strength and movability of scapular arch joints on the baseball scores 
of teenagers and their futurę results in the javelin throw

SUMMARY

180 boys and 180 girls 14—20 years old were examined. Movability in scapular 
aTch joints was measured, the fibular and transversal piane taken into account. The 
measurements were carried out with the Molison goniometer. Strength was measured 
by a dynamometer with a scalę of 1—300 kG, on the same piane as movability. Both 
the ratę of movability and strength were calculated from the mean values. A baseball 
was thrown — standing astride — and the measurements were madę according to 
Polish Association of Light Athletics regulations. In elaborating the data four groups 
were taken into consideration. An arithmetical mean was used to present the level of 
the elements studied, and a correlation coefficient to present their interdependence. 
During analysis it was estimated that both strength and movability of scapular arch 
joints determine the results in girls under 18 in younger age-groups, whereas in older 
girls these factors are negligible.

In the case of boys these conditioning factors are different. Strength determines 
results in all-age-groups, whereas movability has some influence only in younger boys 
under 15. It should be noticed that as far as the reciprochal strength-movability corre
lation is concerned, it is important in girls up till 15 and has no influence on boys, 
regardless of their age. It was observed that the older the boys were the smaller the 
values of coefficients became; their values were even negative in older boys, 16—20 
years old.

These results prove that the methods of training of javelin throwers so far have 
been wrong. Much attention has been paid to working on movability in scapular arch 
joints, whereas the results presented here reveal that morę attention should be paid 
to the strength of these parts of the body.
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Kształtowanie postawy pedagogicznej 
u studentów uczelni wychowania fizycznego*

Development of pedagogical attitudes in students of the 
Academy of Physical Education

Niedocenianie momentów wychowawczych w pracy naszej szkoły 
wywołało w ostatnich latach falę krytyki1. W jej wyniku niektórzy auto
rzy tak teoretycy, jak i praktycy podjęli próby rozważenia tego pro
blemu* 1 2.

Przy opracowaniu tematu wykorzystano referat, Aspekty wychowawcze zajęć 
praktycznych, wygłoszony na konferencji pośłyięconej pracy wychowawczej w uczel
niach wychowania fizycznego, odbytej w Poznaniu w dniach 5—6 maja 1975 r.

1 Teoretycy i praktycy podejmowali i podejmują tę problematykę na łamach cza
sopism pedagogicznych wskazując potrzebę i możliwości poprawienia funkcjonowania 
szkoły różnych szczebli. Ma to swój wyraz w postaci konkretnych postulatów zawartych 
w artykułach publikowanych w takich periodykach pedagogicznych, jak: Ruch Peda
gogiczny, Chowanna, Kwartalnik Pedagogiczny, Nowa Szkoła, Szkoła Zawodowa czy 
specjalizujących się w problematyce szkoły wyższej Życiu Szkoły Wyższej i Dydaktyce 
Szkoły Wyższej. Patrz roczniki tych czasopism z lat 1968—1975.

2 H. Muszyński przeprowadził eksperyment nad systemem wychowawczym szkoły 
podstawowej, który obecnie wprowadza się w życie. Patrz — System wychowawczy 
szkoły podstawowej [16],

Sytuacja w szkolnictwie nie pozostawała bez wpływu na zakłady 
kształcenia nauczycieli, gdyż od nich to w głównej mierze zależy, czy 
szkoła nasza nadal będzie właściwie realizować tylko zadania dydaktycz
ne i mniej akcentować momenty wychowawcze, czy współczesna szkoła 
polska stanie się szkołą wychowującą, a więc szkołą, w której na równi 
będzie się traktować zadania dydaktyczne i wychowawcze.
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Lektura Życia Szkoły Wyższej i Dydaktyki Szkoły Wyższej daje kon
kretny wyraz troskom pedagogów o stan przygotowania do pracy ludzi, 
którzy z racji w przyszłości zajmowanych stanowisk będą oddziaływać 
wychowawczo na swoich podopiecznych. Skłania to do zwrócenia szcze
gólnej uwagi na pedagogiczne przygotowanie przyszłych wychowawców 
młodych pokoleń.

Niniejsze rozważania skoncentrują się na problematyce kształtowania 
postawy pedagogicznej przyszłych nauczycieli wychowania fizycznego.

Cele i specyfika kształcenia w uczelniach pedagogicznych typu 
wychowania fizycznego

Celem kształcenia w uczelniach wychowania fizycznego jest przygo
towanie kadr do pracy organizacyjnej i pedagogicznej w szkole, klubie 
sportowym oraz innych instytucjach kultury fizycznej. Na przygotowanie 
pedagogiczne studentów składa się wyposażenie ich w odpowiedni za
sób wiedzy i umiejętności dydaktycznych oraz umiejętności oddziaływa
nia wychowawczego, co w przyszłości pozwoli im równocześnie z nau
czaniem kształtować postawę społeczno-moralną młodzieży, z którą będą 
pracować. Na kształtowanie postawy pedagogicznej studenta wywiera 
określony wpływ, oprócz zdobytej wiedzy i umiejętności dydaktycznych, 
również organizowanie jego doświadczenia pedagogicznego. Zadość tym 
postulatom czynią przedmioty ogólne i pedagogiczne, które początkowo 
wzbogacają zasób wiedzy ogólnej i fachowej studenta, którą w ciągu dal
szych studiów (3 i 4 rok) poprzez instruowanie i samodzielne prowadzenie 
zajęć upraktyczniają, czyniąc zajęcia praktyczne na uczelni ,,poligonem 
doświadczenia pedagogicznego";

Od nauczyciela wymaga się nie tylko umiejętności dydaktycznych, 
ale wymaga się również, co szczególnie akcentują w ostatnich latach pe
dagodzy, umiejętności oddziaływania wychowawczego na podopiecz
nych. Prawidłowo organizowane zajęcia tak praktyczne, jak i teoretycz
ne, zwłaszcza jednak te pierwsze, dają studentowi okazję zapoznania się 
ze sposobami wykorzystania nadarzających się okazji podczas zajęć dla 
realizacji celów wychowawczych.

W studiach naszego typu należy podkreślić zmienność postawy stu
denta na zajęciach praktycznych w miarę lat studiowania. Zdobyte przez 
studenta wiadomości i umiejętności w pierwszych latach zarówno w za
kresie przedmiotów teoretycznych, jak i praktycznych pozwalają mu na 
trzecim i czwartym roku bardziej świadomie śledzić tok zajęć praktycz
nych i wyraźniej widzieć te momenty, które w przyszłej jego pracy pe
dagogicznej będą ułatwiać lub utrudniać rozwiązywanie problemów dy
daktycznych i wychowawczych. W tej sytuacji oddziaływanie wycho
wawcze pracownika uczelni na studentów jest niezmiernie ważne i musi 
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być bardzo precyzyjne, zwłaszcza na wyższych latach. Dobrym pedago
giem może stać się student —1 absolwent naszej uczelni — dopiero wtedy, 
kiedy świadomie będzie do tego dążył poprzez samokształcenie i szero
ko rozumianą pracę nad sobą, gdyż, jak podkreślał to Z. Mysłakowski 
[17], ,,talent pedagogiczny" to nie tylko możliwości tkwiące w nauczycie
lu, lecz ich strona realizacyjna, tj. samo urzeczywistnianie zamiarów 
twórczych, oparte na doświadczeniu gatunku i doświadczeniu osobni
czym.

W myśl powyższego stwierdzenia celem kształcenia w naszych uczel
niach jest nie tylko jak najlepsze przygotowanie studenta od strony pe
dagogicznej do przyszłej pracy, lecz również, przez odpowiednią organi
zację zajęć w uczelni, wyrobienie nawyku samokształcenia i pracy nad 
sobą.

Właściwie ukształtowana postawa pedagogiczna przyszłego nauczy
ciela wychowania fizycznego i sportu ma niebagatelne znaczenie, i to 
przynajmniej z dwóch powodów: po pierwsze — wychowanie fizyczne 
jako przedmiot nauki szkolnej ma specyficzne zadanie, inne niż pozostałe 
przedmioty, których nauczanie prowadzi do wymierzalnych efektów 
w postaci wiedzy i umiejętności ocenianych bezpośrednio dla nich sa
mych, a wychowanie fizyczne ma stymulować rozwój psychofizyczny 
ucznia i przeciwdziałać próbom jego zachwiania, ma podnosić stan jego 
zdrowia, który procentuje w każdej dziedzinie jego działalności, a które
go nie ocenia się na bieżąco, lecz w sytuacji alarmującej (choroby); po 
drugie — wychowanie fizyczne, dysponując różnorodnymi formami ru
chu ujętymi w’ określone ramy techniczne i formalne jako dyscypliny 
sportu, silnie angażuje emocjonalnie dzieci i młodzież, co czyni go skute
cznym środkiem oddziaływania wychowawczego. Ponadto dobrze pracu
jący nauczyciel wychowania fizycznego może swoją postawą tak w szko
le, jak i poza szkołą, zwłaszcza w środowisku wiejskim, wpływać na zmia
nę postawy tego społeczeństwa wobec spraw kultury fizycznej, gdzie nie 
zawsze jeszcze jest ona właściwie rozumiana i doceniana.

Oddanie do dyspozycji nauczyciela tak cennego środka wychowaw
czego, jakim jest sport i wychowanie fizyczne, wymaga od niego same
go rozumienia zadań dydaktycznych i wychowawczych, które szczegól
nie można wyeksponować na lekcjach wychowania fizycznego. Nie sam 
sport (nawet realizowany pod nadzorem nauczyciela) oddziałuje wycho
wawczo pozytywnie na ćwiczących, ale staje się to wtedy, gdy świadomy 
tego nauczyciel wykorzystuje nadarzające się — niemal w każdej sytua
cji — momenty wychowawcze. Ten moment każę zwrócić uwagę na przy
gotowanie studenta już podczas pobytu na studiach do tego, aby w przy
szłej pracy rozumiał, chciał i umiał je z pożytkiem wykorzystać dla pod
niesienia efektywności wychowawczego oddziaływania na młodzież. Trze
ba więc już podczas studiów należycie kształtować postawę pedagogicz
ną przyszłego wychowawcy.
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Kształcenie w uczelniach wychowania fizycznego ma swoją specyfikę, 
która różni je od innych uczelni pedagogicznych. Składa się na to „dwu
torowość" kształcenia, która ma swój wyraz w treściach programowych, 
co najogólniej wyraża się w dwóch grupach przedmiotów nauczania — 
w przedmiotach teoretycznych i praktycznych. Jeden i drugi blok przed
miotów ma właściwe sobie zadania w ramach całościowego przygotowa
nia pedagogicznego studenta.

Kształtowanie postawy pedagogicznej studenta w ramach nauczania 
przedmiotów teoretycznych

Niektóre przedmioty, jak np. historia, ekonomia polityczna, filozofia, 
podstawy nauk politycznych mają poszerzyć horyzonty myślowe studen
ta, dając podstawy do lepszego zrozumienia zjawisk zachodzących w ota
czającym nas świecie. Inne, np. biologia, biochemia, antropologia, fizjo
logia, anatomia i biomechanika poszerzają wiedzę studenta o człowieku, 
którego będzie w swojej pracy kształtował na wzór możliwie najdosko
nalszy. Psychologii i pedagogice przypada rola przewodnia w bloku 
przedmiotów teoretycznych, gdyż wiedza z tego zakresu pozwala właści
wie rozumieć tę skomplikowaną istotę, jaką jest człowiek, i jednocześnie 
daje podbudowę dla zrozumienia potrzeby kształcenia wszechstronnego 
i uczy jak to w praktyce realizować.

Filozofia i psychologia to przedmioty, które w zasadniczy sposób 
kształtują postawę intelektualną studenta, uczą potrzeby zachowania 
świadomej, aktywnej i pełnej krytycyzmu postawy w codziennym życiu. 
Uczą pojmować świat i sens życia. Są więc podbudową światopoglądu 
studenta, który jest jedną z ważniejszych komponent postawy pedago
gicznej.

Ogólnie mówiąc, przedmioty teoretyczne stanowią podbudowę dla zro
zumienia procesów nauczania-uczenia się, a więc umożliwiają lepsze 
przyswajanie wskazań metodyki i są podstawą racjonalnego posługiwa
nia się środkami oddziaływania dydaktycznego, którymi dysponuje nau
czyciel wychowania fizycznego.

Szczególne miejsce w procesie kształcenia przyszłych wychowawców 
ma pedagogika, gdyż w ramach tego przedmiotu uczy się studentów po
znawać proces wychowania jako wzajemne przenikanie się nauczania- 
-uczenia się i kształtowania postaw społeczno-moralnych młodzieży. Pe
dagogika integruje treści przedmiotów teoretycznych — przynajmniej 
humanistycznych, które dają wiedzę często „poszufladkowaną", mimo że 
każdy jej fragment (przedmiot) dotyczy tego samego człowieka, którego 
poddawać się będzie „obróbce" wychowawczej. Pedagogika uczy patrzeć 
na wychowanie jako na proces społecznego wprowadzania młodych po
koleń w życie dorosłych.
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Podobnie jak pedagogika, funkcję scalającą całość rozważań o wycho
waniu fizycznym i sporcie i zastosowaniu tychże jako środków oddziały
wania wychowawczego na młodzież spełnia teoria wychowania fizyczne
go. Ona to właśnie integruje cały proces kształcenia w uczelniach wycho
wania fizycznego i uzbraja studenta w zespół sądów mówiących o tym, 
jak należy rozumieć kulturę fizyczną i jak się nią najskuteczniej (jej 
środkami) posługiwać.

Najogólniej mówiąc blok przedmiotów teoretycznych wzbogaca za
sób wiedzy studenta o człowieku i przez to samo kształci właściwe podej
ście do realizowanego równocześnie drugiego bloku przedmiotów prakty
cznych. Blok przedmiotów teoretycznych ma w sobie wiele momentów 
wychowawczych. Po pierwsze —< w ramach tych przedmiotów kształtuje 
się postawę humanistyczną przyszłego nauczyciela, która w dzisiejszym, 
odhumanizowanym świecie cywilizacji industrialnej ma wielkie znacze
nie. Tu właśnie wskazuje się i przekonuje do potrzeby wyrobienia posta
wy świadomego, krytycznego i aktywnego stosunku do rzeczywistości. 
Krótko mówiąc, tu właśnie daje się podbudowę do ukształtowania posta
wy zaangażowanej, tak potrzebnej społeczeństwu budującemu socjalizm, 
i niezbędnej cechy nauczyciela PRL.

Podbudowa teoretyczna ma dać lepsze zrozumienie i utrwalić potrze
bę świadomego i aktywnego podejścia do jak najlepszego przyswajania 
sobie treści realizowanych w ramach przedmiotów praktycznych, które 
wzbogacają studenta o zasób wiedzy i umiejętności z zakresu poszcze
gólnych dyscyplin sportu.

Kształtowanie postawy pedagogicznej studenta 
w toku zajęć praktycznych

Szczególna rola w kształtowaniu postawy pedagogicznej przyszłego 
nauczyciela wychowania fizycznego i trenera przypada przedmiotom pra
ktycznym. Tu w największym stopniu uczy się i wychowuje przyszłego 
nauczyciela. Tu praktycznie (co wcale nie oznacza, że podczas zajęć teo
retycznych tego się nie czyni) pokazuje się studentowi, jak można i na
leży w pracy wykorzystywać prowadzone zajęcia do realizacji celów wy
chowawczych.

W postawie pedagogicznej można wyróżnić dwa aspekty: dydaktycz
ny i wychowawczy, które wzajemnie się łączą i razem decydują o efek
tach pracy. Właściwa ,,postawa dydaktyczna" wyraża się w dobrze pro
wadzonej pracy szkoleniowej i w uzyskiwanych rezultatach przez pod
opiecznych, „postawa wychowawcza" zaś wyraża się w kształtowaniu 
właściwych wzorów zachowania się u ćwiczących. Doświadczenie uczy, 
że połączenie jednego i drugiego aspektu daje w pracy pożądane rezulta
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ty, zaś przedkładanie jednego nad drugi odbija się ujemnie na efektach 
pracy.

Przez postawę, w tym i postawę pedagogiczną należy rozumieć, zgod
nie z definicją E. Geblewicza [6], przez doświadczenie nabytą gotowość 
do reagowania w pewien określony sposób w danej sytuacji. Wynika 
stąd, że niezmiernie ważnym elementem dla kształtowania postawy peda
gogicznej w trakcie studiów jest organizowanie doświadczenia pedago
gicznego studentów. Szczególnie cennym źródłem takich doświadczeń 
dla studentów są — wspominane wcześniej — programowe zajęcia prak
tyczne.

Wykształcenie aspektów dydaktycznych w postawie studenta odbywa 
się w naszych uczelniach w dwóch formach. Pierwszą, obowiązkową for
mą są podstawowe zajęcia dydaktyczne, na których student poznaje 
technikę szerokiego wachlarza dyscyplin i konkurencji sportowych, po
znaje szczegółowo metodykę ich nauczania i nabywa ogólne wiadomości 
o treningu. Końcowym akcentem tej formy zajęć dydaktycznych jest 
uzyskanie określonego poziomu usportowienia w niektórych dyscypli
nach, jak również uzyskanie umiejętności samodzielnego prowadzenia 
zajęć (na III roku ze studentami — łatwiejsza forma) oraz odbycie prak
tyk pedagogicznych w szkołach podstawowych i średnich (trudniejsza 
forma).

Równolegle z obowiązkowymi zajęciami dydaktycznymi odbywają się 
zajęcia fakultatywne (nadobowiązkowe), w ramach których w wybranej 
dyscyplinie sportu student poznaje praktykę treningu zawodniczego za
poznając się równocześnie bliżej z zagadnieniami sportu. Ta forma zajęć 
przygotowuje studenta do podjęcia ścisłej specjalizacji na ostatnich la
tach studiów kończącej się egzaminem na trenera.

Aspekty dydaktyczne w postawie pedagogicznej studenta — przysz
łego nauczyciela — kształtują się pod wpływem wielorakich czynników. 
Do podstawowych należy jednak zaliczyć dwa czynniki: 1. autorytet pra
cownika3 prowadzącego zajęcia praktyczne ze studentami i 2. szeroko ro
zumianą organizację zajęć praktycznych. Ponieważ są to czynniki, które 

3 Znaczenie autorytetu nauczyciela akademickiego w pracy dydaktyczno-wycho
wawczej szkoły wyższej podnosili m. in.: S. Wołoszyn [25J pisząc: „Czynnikiem szcze
gólnej wagi w tym względzie (w oddziaływaniu wychowawczym na studenta — pod
kreślenia nasze K. R. i W. S.) jest postawa i przykład profesora, adiunkta czy asysten
ta prowadzącego zajęcia"; J. Legowicz w pracy — O aktualności wzorca nauczyciela 
i wychowawcy w szkole wyższej [14]; W. Okoń [19] oraz W. Dykcik i Z. Kościelak 
[4]. W. Okoń wskazał na rolę właściwych stosunków między pracownikami uczelni 
a studentami jako czynnika zapobiegającego powstawaniu tzw. „barier psychologicz
nych" między nimi, które redukują wpływ wychowawczy pracownika do zera. Profesor 
Okoń wytyczył zasady postępowania pracownika naukowo-dydaktycznego wobec stu
dentów. Są to: zasada wychowania ideowego (zaangażowania społecznego), zasada od
działywania pozytywnego i zasada wysokich wymagań połączonych z szacunkiem dla 
studenta [19].
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rzutują na kształtowanie się aspektów wychowawczych w postawie pe
dagogicznej studenta, omówimy je nieco szerzej.

Specyfika zajęć praktycznych w uczelni wychowania fizycznego wy
maga od pracowników je prowadzących pewnych walorów, które możną 
by określić komponentami ich autorytetu. Niektóre z nich są typowymi 
składnikami autorytetu pracownika młodego, inne autorytetu pracowni
ka starszego. Do pierwszych należy przede wszystkim sprawność osobi
sta, gwarantująca doskonałość pokazu — ważnego elementu w dydaktyce 
sportu, bez którego trudno się obejść na pierwszych latach studiów, kie
dy to naucza się głównie techniki poszczególnych dyscyplin i konkuren
cji sportowych.

Istotnym elementem autorytetu pracownika młodego jest odbyty staż 
zawodniczy w swojej specjalności lub — jeszcze lepiej —- jego kontynua
cja pozwalająca swoje doświadczenie zawodnicze przenosić bezpośrednio 
na zajęcia (zwłaszcza fakultatywne). Jest to element pozwalający pra
cownikowi dydaktycznemu wprowadzać na bieżąco aktualnie preferowa
ne rozwiązania w technice danej dyscypliny (konkurencji) utrzymując 
tym samym wysoki poziom fachowości prowadzonych zajęć. W jeszcze 
lepszej sytuacji jest taki pracownik, który ze sprawnością osobistą i dłu
goletnim stażem zawodniczym łączy autorytet sportowy oparty na włas
nych osiągnięciach. Jest to ważny element autorytetu każdego pracow
nika. Osiągnięcia sportowe pracownika wzbudzają u studentów szacu
nek i stanowią jeden z głównych atutów autorytetu pracownika dydak
tycznego uczelni wychowania fizycznego.

Głównym walorem autorytetu pracownika starszego jest wiedza fa
chowa oraz doświadczenie pedagogiczne, pozwalające wskazać studen
tom te momenty w zajęciach praktycznych, które wzbudzają zaintereso
wanie nauczanym przedmiotem, a tym samym ułatwiają jego realizację. 
Dalszym czynnikiem budującym autorytet pracownika starszego jest 
uznana działalność trenerska w klubie. Działalność taka jest pewnego ro
dzaju praktyką w ,,sportowym laboratorium doświadczalnym", na które
go organizację uczelnie naszego typu nie mogą sobie pozwolić chociażby 
ze względu na swoją strukturę. Działalność taka może inspirować prace 
badawcze w sporcie, przyczyniając się tym samym do podniesienia po
ziomu wiedzy fachowej, z drugiej zaś strony poprzez wychowanie za
wodników wysokiej klasy zwiększa autorytet trenera-pracownika, 
a przez to i autorytet uczelni, w której pracuje.

W kształtowaniu autorytetu pracownika trzeba również podkreślić 
udział jego walorów jako osobowości związanych zarówno z pewnymi 
cechami morfologicznymi, jak również ze sposobem bycia, umiejętnością 
zdobywania sobie zaufania studentów, z tymi cechami, które określamy 
jako charakterologiczne, a które najpełniej wyrażają się w takcie peda
gogicznym.

Pracownik uczelni posiadający autorytet oparty na przedstawionych 
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wyżej składnikach ma możliwości bardziej przekonującego oddziaływa
nia na kształtowanie się postawy pedagogicznej studentów od strony dy
daktycznej, jak i wychowawczej. Jego działanie ma większy „ciężar ga
tunkowy", wywołuje u studentów większe zainteresowanie przekazywa
nymi informacjami, z większym skutkiem może on egzekwować momen
ty wychowawcze podczas zajęć.

Pracownik nie posiadający autorytetu wśród studentów ma nikłe szan
se kształtowania ich postawy pedagogicznej. Efekty pracy zarówno dy
daktycznej, jak i wychowawczej zależą w dużej mierze od właściwego 
doboru pracowników. Kandydatom na pracowników dydaktycznych 
uczelni należałoby stawiać wysokie wymagania, uwzględniając wspom
niane komponenty autorytetu. Należy również pamiętać, że autorytet 
uczelni zależy od poziomu jej pracowników, co nie jest obojętne również 
i dla studentów. Oba momenty decydują o autorytecie uczelni wśród in
nych szkół. Uczelnia poprzez swoich pracowników i swoje działanie win
na wzbudzać u studiujących w niej młodych ludzi szacunek, jeżeli tak 
nie jest, to praca wychowawcza ze studentami jest trudna lub wręcz nie
możliwa.

Szczególna rola w kształtowaniu oblicza pedagogicznego studenta 
przypada pracownikowi młodemu, który ma najwięcej kontaktów ze stu
dentami i któremu z racji wieku łatwiej jest ten kontakt nawiązać. Ten 
moment podkreślał m.in. J. Jackiewicz [8] kładąc główny nacisk na zna
czenie taktu pedagogicznego w postawie młodego nauczyciela akademic
kiego. Traktuje on takt pedagogiczny jako fundamentalny element dy
daktyki, który powinien znamionować każdego nauczyciela szkoły wyż
szej.

Innym składnikiem autorytetu nauczyciela, przede wszystkim nauczy
ciela akademickiego, jest ciągłe i systematyczne podnoszenie swoich 
kwalifikacji zawodowych, by móc jak najlepiej wykonywać swoje obo
wiązki. Jest to bardzo ważny moment w kształtowaniu postawy przyszłe
go nauczyciela, dla którego jego obecny nauczyciel jest wzorem. Zna
czenie pracy nad sobą podkreślił dobitnie Z. Klemensiewicz [12] pisząc: 
„... pracując z młodzieżą nie sposób się uwolnić od obowiązku wychowy
wania. Ale wychowywanie innych wymaga pracy nad samym sobą i zna
jomości samego siebie".

Ważnym czynnikiem kształtującym postawę pedagogiczną studenta 
jest organizacja zajęć praktycznych. W dużej mierze jest ona uzależnio
na od obiektu sportowego, na którym zajęcia się odbywają. Jeżeli jest 
to obiekt nowoczesny, właściwie wyposażony, na miarę rangi uczelni bu
dzi szacunek i zaufanie studentów do uczelni, a to z kolei rodzi większą 
ich inwencję podczas zajęć i przyczynia się do wzrostu zainteresowania 
przyszłą pracą.

Równie ważnym elementem determinującym organizację zajęć jest 
sprzęt sportowy tak w sensie ilościowym, jak i jakościowym. Właściwa 
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ilość sprzętu stanowi rękojmię dobrej organizacji zajęć4 od strony meto
dycznej (mniejsze grupy — większa częstotliwość powtarzanych zadań, 
bliższy kontakt z pracownikiem — lepsze efekty dydaktyczno-wychowa
wcze), zaś lepsza jakość sprzętu budzi u studentów uznanie dla czynni
ków odpowiedzialnych za organizację pracy uczelni. Lepsza jakość sprzę
tu sportowego to zmniejszenie możliwości powstawania urazów i kon
tuzji, a więc polepszenie warunków bhp. Zabezpieczenie higienicznych 
warunków na zajęciach jest momentem o znaczących aspektach wycho
wawczych. Sprzątane, odpowiednio ogrzewane i wietrzone sale czy ha
le sportowe, uporządkowane boisko, zapewniona gorąca kąpiel po zaję
ciach, to momenty uczące studentów organizowania w przyszłości swo
jej pracy.

4 Znaczenie wychowawcze bazy materialnej wyższej uczelni podnosił M. Godlewski 
[7] traktując ją jako ważny czynnik oddziaływania wychowawczego na studenta.

Dobra organizacja zajęć zależy jednak od samego pracownika, od je
go przygotowania się do ich realizacji. Należy mieć tu na uwadze prze
de wszystkim stronę dydaktyczną, tj. poprawne demonstrowanie nowych, 
a trudnych ćwiczeń, umiejętną interpretację ćwiczeń metodycznych i eg
zekwowanie należytego ich wykonania przez studentów. W przypadku 
dużych grup studenckich, co w ostatnich latach w niektórych uczelniach 
staje się zjawiskiem powszechnym, odnośne przepisy przewidują po 
dwóch albo i więcej prowadzących zajęcia praktyczne. Zyskuje na tym 
organizacja zajęć, ale tylko wtedy, jeżeli wszyscy prowadzący wykazują 
właściwą inwencję i zaangażowanie. Dla spełnienia tego postulatu suge
ruje się — w głównej części zajęć — podział na tyle grup ćwiczebnych 
ilu jest prowadzących. Sytuacja, kiedy zajęcia odbywają się w jednej 
grupie z jednym prowadzącym oraz jednym lub dwoma asystującymi, 
nie sprzyja pełnemu angażowaniu się w zajęcia osób asystujących, zwła
szcza jeżeli są to pracownicy młodzi bez dłuższego stażu dydaktycznego. 
Zdarza się, że powoduje to pewnego rodzaju wyłączenie się ich z zajęć. 
Taki stan rzeczy nie uchodzi uwadze studentów, zwłaszcza lat starszych, 
wzbudzając niekorzystne refleksje o organizacji zajęć i o samych pra
cownikach. Sytuacje takie w aspekcie organizowania doświadczeń dy
daktyczno-wychowawczych studentów należy uznać za wybitnie nieko
rzystne.

Omawiając czynniki oddziałujące na rozwój postawy pedagogicznej 
przyszłego nauczyciela trudno pominąć tak ważne ogniwo procesu dy
daktyczno-wychowawczego w studiach wychowania fizycznego, jakie 
stanowią obozy programowe. W ramach zajęć obozowych istnieją możli
wości — które, przynajmniej w takim stopniu, nie występują podczas in
nych zajęć — zacieśniania więzi między studentami i pracownikami. Tu 
najlepiej poznaje się studentów, a studenci kadrę. W ramach zajęć obo
zowych studenci mogą wykazać się inicjatywą i pomysłowością, a którą 
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tak trudno nieraz wyzwolić na zajęciach teoretycznych w uczelni. Kształ
cenie inicjatywy i samodzielności studentów to ważny składnik przygo
towania pedagogicznego5 sprzyjający rozwijaniu zdolności organizacyj
nych studenta, tak niezbędnych w pracy w dziedzinie kultury fizycznej.

5 Problem samodzielności studenta i jej rozwijanie podczas studiów szczegółowo 
naświetlił J. Pieter [20],

6 Zwraca na to uwagę I. Jundziłt [10], która widzi dom studenta jako miejsce roz
wijania aktywności studentów, ale pod warunkiem, że życie w nim będzie dobrze zor
ganizowane i kierować nim będzie wyrobiony społecznie aktyw studencki.

7 Chodzi tutaj o właściwie pojętą rolę opiekuna rocznika (grupy), który zwłaszcza 
w początkowym okresie pobytu studenta na uczelni może mu wiele pomóc, ale później 
jego zadania się zmieniają i winny sprowadzać się do inspirowania aktywności i inicja
tywy studentów, a nie zabijać ją, wyręczając ich w wielu sprawach, które powinni sami 
załatwić. Ten moment podkreślają B. Bromberek [1] i S. Popławski [22]. Podobne zada
nia stoją przed opiekunem studentów wybitnych sportowców, którzy studiują według 
indywidualnego planu studiów.

Innym, równie ważnym etapem kształtowania postawy przyszłego pe
dagoga jest praktyka robotnicza. Jest ona tym cenniejsza, że odbywa się 
tuż po przyjęciu na studia, a przed rozpoczęciem systematycznej nauki, 
do której zdaje się dobrze przygotowywać wyrabiając szacunek dla pra
cy i przekonanie, że tylko sumienną i systematyczną pracą można osiąg
nąć sukcesy. Praktyki robotnicze, jak wykazują badania na tym polu 
[2, 21] nie tylko integrują nie znających się do tej pory młodych ludzi, ale 
ułatwiają im proces adaptacji w nowym środowisku uczelni przez skró
cenie i ułatwienie pokonywania ,,progów dydaktycznych" i ,.progów wy
chowawczych" [11].

Miejscem, które sprzyja rozwojowi inicjatywy i samodzielności stu
dentów dając im pełne pole do popisu, jest dom studencki6. Samorządność 
studentów inspirowana przez SZSP przy współpracy z opiekunem z ra
mienia uczelni7 to kolejne czynniki mogące oddziaływać pozytywnie na 
kształtowanie oblicza pedagogicznego przyszłych nauczycieli.

Pedagogiczne walory sportu jako treści nauczania właściwych 
uczelniom wychowania fizycznego

Specyficzną cechą kształcenia w uczelniach wychowania fizycznego 
jest wymaganie od studenta łączenia wysokiej sprawności umysłowej 
i wcale nie mniejszej sprawności ruchowej. Wymagania te wynikają stąd, 
że znaczną część treści nauczania stanowią określone dyscypliny sportu. 
Sport jako treść nauczania ma w sobie duże walory wychowawcze, co 
już dawno dostrzegali pedagodzy postulując wprowadzenie wychowania 
fizycznego do programu nauki szkolnej.
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Wśród pedagogów powszechne jest przekonanie, że wychowanie fi
zyczne i sport są cennym środkiem w kształtowaniu pozytywnych cech 
osobowości, zwłaszcza młodego człowieka. Hipotezę, że sport jest czyn
nikiem osobotwórczym potwierdzili badaniami na tym polu m.in. O. Fiń
ski [5], S. Strzyżewski [23], W. Delawska [3], Sport jest tą formą dzia
łalności, która angażuje emocjonalnie ćwiczącego, dlatego też przez sport 
— w różnych jego postaciach — można efektywnie oddziaływać wycho
wawczo i wykorzystywać jego elementy sprzyjające budowaniu pożąda
nych cech osobowości studenta. Rezultaty działalności sportowej są prze
ważnie wymierne, przez co ćwiczący ma możliwości dokonywania na 
bieżąco samokontroli i samooceny. Są to cenne momenty w naszej pracy 
dydaktycznej, które podkreśla S. Wołoszyn [26].

Specyfika kształcenia w naszych uczelniach polega na tym, że treścią 
zajęć praktycznych jest nauczanie różnych dyscyplin sportu, tak sportów 
indywidualnych, jak i zespołowych. W każdym z nich można by wskazać 
wiele momentów działających wychowawczo i sprzyjających kształtowa
niu się pożądanych cech osobowości studenta. Inne cechy osobowości 
można kształtować (w przypadku studentów raczej utrwalać) przez sporty 
indywidualne, a inne przez zespołowe. Niemałe wartości wychowawcze 
tkwią w gimnastyce, podstawowej dyscyplinie sportu w naszych progra
mach. W ćwiczeniach porządkowych można rozwijać takie cechy, jak: 
orientacja, świadoma dyscyplina, zdolności organizacyjne. Ćwiczenia 
kształtujące i stosowane wyrabiają precyzję ruchu i umiejętność opano
wania lęku kształtując tym samym odwagę. Ćwiczenia na przyrządach 
i akrobatyczne, gdzie zachodzi konieczność ochrony współćwiczącego, 
wyrabiają poczucie koleżeńskości, wzajemnego pomagania sobie i współ
działania. W ćwiczeniach muzyczno-ruchowych i tańcach wyrabia się po
czucie rytmu i koordynację ruchową, ale przede wszystkim umożliwia się 
poznanie kultury tanecznej Polski i innych krajów, poszerzając zakres 
wychowania wszechstronnego o elementy estetyki i ogólnej kultury.

Podobne walory tkwią w innych sportach indywidualnych, np. w lek
kiej atletyce, pływaniu, judo, w sportach zimowych. W każdym z nich 
można znaleźć pewną odrębność oddziaływania na ćwiczącego. W lek
kiej atletyce, w biegach długich walcząc ze swoją słabością wyrabia się 
upór w dążeniu do celu. Podobne cechy wyrabiają pływanie czy biegi 
narciarskie. Odwagę kształtują judo, skoki do wody, skoki lekkoatletycz
ne czy gimnastyczne, jednak k^żda dyscyplina sportu czyni to inaczej. 
Można więc powiedzieć, że przez różne formy ruchu, właściwe poszcze
gólnym dyscyplinom sportu, można dochodzić do tych samych celów wy
chowawczych.

Inne walory wychowawcze przedstawiają sporty zespołowe. Różnią 
się one zasadniczo pod względem oddziaływania wychowawczego 
i kształtowania cech osobowości od sportów indywidualnych. W każdej 
dziedzinie sportu cel jest ten sam — uzyskanie najlepszego rezultatu i wy
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kazanie swojej przewagi nad przeciwnikiem. Różnica polega jednak 
na tym, że w sportach indywidualnych zawodnik sam zapracowuje 
na swój rezultat, natomiast w sportach zespołowych o końcowym wyni
ku decyduje praca i umiejętność współdziałania wszystkich członków 
zespołu.

W aspekcie wychowawczym, gdy mówimy o sporcie jako czynniku 
osobotwórczym, większą rolę przyznaje się sportom zespołowym. Sporty 
te mają więcej danych po temu, aby uczyć współpracy w zespole, pano
wania nad swoimi emocjami, poszanowania godności rywalizującego 
przeciwnika, podporządkowania się przepisom gry i egzekwującemu to 
sędziemu. W grach zespołowych uczy się współdziałania, wyrabia umie
jętność szybkiej oceny sytuacji i podejmowania decyzji oraz kształci się 
wolę walki. W. Nawrocka [18] tak oto pisze o możliwościach kształtowa
nia osobowości sportowca na przykładzie piłki nożnej: ,,Poznanie tech
niki gry i taktyki kształtuje i rozwija szereg ogólnych, poznawczych fun
kcji psychicznych. Złożone sytuacje treningu i meczu potęgują rozwój 
analizatora wzrokowego, kinestetyczno-ruchowego, równoważnego, do
tykowego, koordynację wzrokowo-ruchową, spostrzegawczość, uwagę 
dowolną, pamięć i wyobraźnię. Rozwiązania taktyczne kształtują myśle
nie abstrakcyjne i wyobraźnię. Sport piłkarski kształtuje sferę uczuć oraz 
cechy charakteru, np. wolę. Zespołowy charakter gry uspołecznia mło
dych piłkarzy. Systematyczność, obowiązkowość, odpowiedzialność, pod
porządkowanie się przepisom, zdyscyplinowanie i panowanie nad sobą 
to cechy, które wyrabia gra i trening”.

S. Wołoszyn [26] rozpatrywał możliwości sportu w dziedzinie' kształ
towania świadomej dyscypliny, jako jednego z przejawów postawy spo- 
łeczno-moralnej człowieka, czyli jednej z cech jego osobowości. Swoje 
poglądy na ten temat S. Wołoszyn wyraził następująco: ,,Młodzież prze
ciwstawia się jak gdyby autorytetom i przepisom narzucanym z zewnątrz, 
równocześnie jednak lubi «grę fair», podporządkowuje się bez sprzeci
wu przepisom sportowym, wyżywa się we współzawodnictwie sporto
wym, organizuje kolektywy sportowe, jednocześnie umiejętnie pedago
gicznie nadzorowane i kierowane (bez jaskrawego narzucania młodzieży 
woli wychowawcy) stają się szkołą charakteru, świadomego zdyscyplino
wania i wysokiej postawy moralnej. Nauczyciel nawiązuje w swojej pra
cy bezpośredni kontakt psychiczny z uczniami. Od jakości tego kontaktu 
zależy powodzenie jego pracy wychowawczej. Jest to także psychologi
czny warunek w dziedzinie kształtowania świadomej dyscypliny".

Wypowiedzi cytowanych autorów, jak również doświadczenie peda
gogiczne w zakresie zajęć praktycznych w naszych uczelniach wskazu
ją, że w każdej dyscyplinie sportu, stanowiącej treść uczelnianych zajęć 
praktycznych, tkwią duże możliwości oddziaływania wychowawczego, co 
ułatwia kształtowanie postawy pedagogicznej studenta — przyszłego nau
czyciela. Powodzenie jednak i skuteczność tego oddziaływania będzie 
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w dużej mierze uzależnione od tego, w jakim stopniu prowadzący zajęcia 
będzie umiał wykorzystać nadarzające się okazje do wyeksponowania 
tych walorów, co tak dobitnie podkreślał A. Molak [15],

Czynniki sprzyjające i utrudniające kształtowanie się postawy 
pedagogicznej studenta «

W rozważaniach teoretycznych każdy element procesu dydaktyczne
go, każdy kontakt z pracownikiem, z obiektem uczelni może być dla stu
denta pozytywnym bodźcem kształcącym jego postawę pedagogiczną. 
Praktyka uczy, że nawet- najlepsze zamiary nie są nieraz realizowane 
z przyczyn obiektywnych. Tak samo jest w procesie dydaktyczno-wycho
wawczym uczelni, który nie zawsze spełnia pokładane w nim nadzieje.

Jednym z podstawowych czynników w tym zakresie to stabilność pla
nów studiów. W ostatnich latach w naszych uczelniach miała miejsce re
organizacja planów i programów studiów, która wniosła znaczny zamęt 
organizacyjny. Brak ustaleń, zwłaszcza tych bardziej szczegółowych, od
bił się niekorzystnie na organizacji zajęć powodując czasem szereg nie
domówień i w konsekwencji prowadził do załamywania się zaufania stu
dentów do kadry nauczającej i do władz uczelni, co nie sprzyjało pracy 
wychowawczej.

Czynnikiem o podobnym znaczeniu jest złe funkcjonowanie zaplecza 
administracyjnego i gospodarczego w kwestiach determinujących orga
nizację zajęć praktycznych.

Rzetelna praca studenta zależy od stawianych mu wymogów i konsek
wentnego ich egzekwowania przez prowadzącego zajęcia. Zdarza się, że 
czynniki kierujące tokiem studiów utrudniają pracę wychowawczą w tym 
zakresie, powodując się niewłaściwie pojętym dobrem studentów, dają 
im liczne i nie zawsze uzasadnione terminy zaliczeń czy egzaminów. Stu
dent czasem uwierzy, że jego ,,konsekwentne działanie", chociaż sprzecz
ne z regulaminem studiów, przyniesie mu upragnione zaliczenie za ko
lejnym ,,podejściem". Brak integracji w poczynaniach czynników decy
dujących o tym ujemnie odbija się na procesie wychowawczym, gdyż tu, 
jak i w każdej innej działalności, dezintegracja nie prowadzi do wyzna
czonych celów.

Innym czynnikiem utrudniającym pracę wychowawczą ze studentami 
są niewystarczające informacje o warunkach studiowania w naszych 
uczelniach zamieszczone w informatorze dla kandydatów na studia8. In
formator zapewnia między innymi, że koszty wszystkich programowych 

8 Wydaje się rzeczą nader pożyteczną pójście śladami np. Politechniki Warszaw
skiej [11] czy Wrocławskiej Akademii Ekonomicznej [13], które przyjętych w poczet 
studentów I roku zaopatrują w informator zaznajamiający ich, jeszcze przed praktykami 
robotniczymi, ze specyfiką studiów podjętych w tej uczelni.
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obozów pokrywane są przez uczelnię. W trakcie studiów dowiaduje się 
student, że musi posiadać odpowiedni sprzęt narciarski na obóz biegowy 
i zjazdowy (w sumie koszt około 5—7 tys. złotych), aby móc w nim ucze
stniczyć. Dowiaduje się. również, że musi uiścić pewne kwoty a konto 
swojego utrzymania na obozach. Jak można się domyślać, powoduje to 
nie zawsze właściwy stosunek studentów do władz uczelni i pracowników 
działalności podstawowej.

W trosce o odpowiedni autorytet pracownika należy staranniej prze
prowadzać dobór na te stanowiska. Należy umożliwić pracownikom prak
tykę w klubie i, o ile jest to możliwe, w szkole oraz stworzyć klimat do 
kontynuowania uprawiania sportu przez młodych pracowników uczelni.

W większym stopniu należy wykorzystać aspekty wychowawcze 
tkwiące w sporcie, przez większe niż obecnie usportowienie podstawo
wych zajęć praktycznych. Mamy tutaj na uwadze stawianie studentom 
■— dostosowanych do ich poziomu usprawnienia •— norm sportowych jako 
warunku zaliczenia danej dyscypliny. Studentom uczęszczającym na za
jęcia fakultatywne — kandydującym do stopnia trenera — należy stawiać 
wymogi uzyskania określonej klasy sportowej i odbycia stażu zawodni
czego.

Należałoby również z większą troską — niż czyniono to czasem — do
bierać kadrę prowadzącą zajęcia na obozach programowych.

Sport sam w sobie nie jest czynnikiem osobotwórczym, ale może i po
winien nim się stać [15] przede wszystkim na naszych uczelniach, a czy 
się nim stanie, zależy to głównie od pracowników naukowo-dydaktycz
nych. Staje się więc koniecznością zintegrowanie — możliwie pełne — 
poczynań wychowawczych wszystkich nauczających, gdyż specyfika 
kształcenia w naszych uczelniach może sprzyjać dezintegracji w tym za
kresie.

Nade wszystko działaniu każdego pracownika naukowo-dydaktyczne
go powinna przyświecać świadomość, że jest wychowawcą przyszłych 
wychowawców, a więc ma być wzorem dla nich, ma dążyć do swojego 
doskonalenia się, gdyż jest to podstawą właściwego realizowania proce
su dydaktyczno-wychowawczego na swoim odcinku. Jeżeli tego warun
ku nie spełnimy, nie może być mowy o właściwym kształtowaniu posta
wy pedagogicznej studenta -— przyszłego wychowawcy młodych poko
leń.

Przedstawione rozważania tylko częściowo naświetliły problem 
kształtowania postawy pedagogicznej przyszłego nauczyciela, za któ
ry — jako nauczyciele akademiccy — wszyscy jesteśmy odpowiedzialni, 
a świadomość tego powinna nas mobilizować do jak najlepszego wyko
nywania swoich zadań w ramach realizowanego procesu dydaktyczno- 
-wychowawczego w uczelni.

Ranga problemu, czego wyrazem są liczne publikacje na łamach Życia 
Szkoły Wyższej i Dydaktyki Szkoły Wyższej, każę go sobie ciągle uświa
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damiać i tak postępować, aby swoją postawą wnosić wkład w ogólno
uczelniany wysiłek na rzecz właściwej realizacji procesu kształtowania 
postawy pedagogicznej naszych studentów.
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O6pa3OBaHHe neaarorHMecKoro o6nHKa ciyaeHTOB By3OB tJ>H3HnecKoro BocnHTaHHH

PE3IOME

IlojiojKeHHe, caejiaTb n.aiuy uiKony BocnHTarejibHbiM, a He To.nbKo oSyaaioiiiHM yqpe>KAe- 
HiteM — KaK 3to, no npaKTHKe, óbiBano ao HWHe — Tpefiyer oóparHTb BHHMaHHe Ha noaro- 
TOBKy 6ynymHx y^HTejień k peaAH3aiiHH BocnHTaTeAbHbix 3aAan. PIosTOMy Harto bo BpeMH 
oóyneHHH cryrteHTa, ofipaTHTb BHHMaHHe Ha Te momchtm AHAaKTimecKoro npoitecca, KOTopbie 
4>0pMHJIHpyiOT ero MOpaAbHO-COIlHaflbHblH OÓJIHK, H BnOJIHe HCnOAb3OBaTb HX AAH C03fla- 
hhh nenaronniecKoro onura KOTopbift AOJirKen BbiHecTH H3 By3a h 3aKpenHTb Ha npaKTHKe. 
By3bi 4>H3HHecKoro BocnHTaHHH, b sto ił ofinacTH, ofinaAaiOT CoAbuiHMH bo3mo>khocthmh. 
3to CBH33HO co cneuH(|)HKOH yneHHH, b cocTaB KOToporo bxoaht, MetKjty npoueM, Teope- 
THnecKoe oópa30BaHHe, npaKTHKa, b npeaejiax pa3JiHHHMx bhaob cnopTa, a TaKHte pa3HO- 
BHflHocTb (jtopM yneHHH, ot jickiihh, neAarorHHecKOH npakTHKH, ao nporpaMMHMx Aarepefi. 
IIpetKAe Bcero, cnennc]>HKa cym yneHHH b HaineM By3e — pa3HHe bham cnopTa — cnocoó- 
CTByer c ÓOAbUIHM yeneXOM (JjOpMHAHpOBaHHH OÓJIHKa CTyACHTa, KOTopbift HBAHeTCH Heoó- 
xoahmmm KOMnoHeHTOM neAarorHnecKOH ahhhocth.

CAOHtHOCTb BocnHTaTenbHO-AHAaKTHHecKoro npoitecca, OTpatKaiomaHCH b CoraTCTBe 
cym yneHHH h pa3Hoo6pa3HOCTH (JiopM ero peajiH3aitHH, cnocoócTByer (JłopMHAHpoBaHHH 
HaAAetKameft neAarorHaecKoft jihhhocth 6yAymnx yaHTeneft, npn ycnoBHH, hto aKaAeMH- 
tecKHe yaHTe.iH, BeAyutHe stot npoitecc, c C03HaTeAbH0CTW0 h npaBHAbHO 6yAVT peaAH3H- 
poBaTb BoccTaiontHe nepeA hhmh 3aAaHH.

3tot TpyA yKa3biBaeT bo3mo>khocth By30B ^HSHnecKoro BocnHTaHHH b (JiopMHAHpoBaHHH 
neAarorHHecKoro ofinHKa CTyAeHTa-óyAymero ynHTenH, noAHepKHBan 3HaHeHHe npoÓAeMbi 
h onpeAenHH MecTO ee b neAarorHtecKoft ÓHÓjntorpaijiHH.

Development of pedagogical attitudes in students of the Academy of Physical Education

SUMMARY

In order our Academy should not merely teach, as was so often the case in the 
past, but also fully educate, it is necessary to prepare all futurę physical-education 
teachers to carry out their educational tasks. Therefore, morę attention should be paid 
during studies to these didactic processes which help develop a proper social and 
morał attitude in the student; these processes should serve to form the basie elements 
of a student's pedagogical experience which he will develop later in his work.

Academies of Physical Education are in a special position to carry out this postu- 
late due to the character of studies. They include both theoretical and practical study of 
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various branches of sport as well as a great variety of forms this education takes, such 
as lectures, teaching practice and training camps. Moreover, the particular character of 
education i.e. all kinds of sport helps create a proper attitude in the student, which 
is the essential component of his pedagogical attitude.

This complex didactic and educational program enables the development of a pro
per pedagogical attitude in futurę students, but on condition that all teachers are aware 
of their task and carry it out properly.

This paper shows how an Academy of Physical Training can develop the peda
gogical attitude of the student and futurę teacher; it emphasizes the importance of this 
problem and shows its place in pedagogical literaturę.





AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE

XV ROCZNIK NAUKOWY- 1978

Stefan Sacha

Zakład Rekreacji AWF w Krakowie

Niektóre społeczne oraz geograficzne aspekty 
turystycznych form wypoczynku załóg pracowniczych

Some social and geographical aspects of tourism as a form 
of leisure among workers

Wprowadzenie

W problematyce ruchu turystycznego organizowanego przez zakłady 
pracy wysuwają się na czoło dwa podstawowe zagadnienia: kształt roz
wiązań organizacyjnych działalności zmierzającej do zaspokojenia po
trzeb wypoczynkowych załóg pracowniczych oraz zasady i metody ich 
programowania.

W pierwszym z wymienionych problemów istota rzeczy tkwi w oce
nie stopnia dostosowania modelu organizacyjnego wypoczynku do współ
czesnych zdynamizowanych potrzeb społeczności zakładowych. Pozosta- 
je to w ścisłym związku ze zmianami jakościowymi w polityce socjal
nej i nowymi zasadami tworzenia i podziału zakładowego funduszu 
socjalnego, przez co krąg zakładów pracy zainteresowanych zaspokoje- 
nim potrzeb wypoczynkowych własnych załóg wybitnie się poszerzył.

Model działania w zakresie organizacji turystycznych form wypo
czynku łączy się z optymalnym wykorzystaniem środków materialnych 
przeznaczonych na ten cel zarówno w aspekcie ekonomicznym, jak i spo
łecznej efektywności przy założeniu socjalnego charakteru świadczeń 
i wynikających stąd konsekwencji.

Nie mniej ważne znaczenie ma zagadnienie programowania turystycz
nych form wypoczynku w działalności socjalnej zakładów pracy. Obej
muje ono programowanie i politykę w zakresie kształtowania struktury
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socjalnej uczestników omawianych form wypoczynku, programowanie 
urządzeń zabezpieczających potrzeby w tym zakresie oraz programowa
nie treści organizowanych imprez turystyczno-wypoczynkowych. Progra
mowanie w omawianym względzie to także sterowanie ruchem turystycz
nym załóg pracowniczych w aspekcie geograficznym.

Zarysowane wyżej problemy, które uznano za podstawowe dla ruchu 
turystycznego organizowanego w zakładach pracy, należy traktować ja
ko integralną całość. Kształt rozwiązań organizacyjnych bowiem narzuca 
określone zasady i metody programowania wypoczynku, te zaś decydują 
o efektach społecznych, a także ekonomicznych działalności w omawia
nym zakresie.

Cel, zakres i metoda badań

Podjęte przez autora badania miały na celu próbę oceny funkcjonują
cego współcześnie modelu organizacyjno-programowego turystycznych 
form wypoczynku załóg pracowniczych w wybranych zakładach produk
cyjnych byłego województwa krakowskiego. Niniejszy referat prezentuje 
jedynie część uzyskanych wyników badań. Zawarto w nim próbę oceny 
funkcji zakładów pracy w zaspokajaniu potrzeb społeczności zakłado
wych na turystyczne formy wypoczynku w czasie wolnym po pracy.

Ponadto, z uwagi na rozmiary ruchu turystycznego organizowanego 
przez zakłady pracy, omówiono na przykładzie badanych zakładów ich 
rolę w kształtowaniu niektórych cech geograficznych tego ruchu, zwła
szcza zaś jego rozmieszczenia, zasięgu terytorialnego i sezonowości.

Badaniami objęto 20 zakładów produkcyjnych zlokalizowanych na te
renie m. Krakowa, aglomeracji przemysłowej Chrzanowsko-Oświęcim- 
skiej, Tarnowskiego Ośrodka Przemysłowego i regionalnego ośrodka 
przemysłowego — reprezentującego zurbanizowany obszar strefy gospo
darki górskiej — Żywca (tab. I).

Podstawą źródłową pracy były badania terenowe przeprowadzone za 
pomocą opracowanej przez autora ,,Instrukcji do badań w zakresie orga
nizowanych form wypoczynku w zakładach pracy", spełniającej jedno
cześnie funkcję dyspozycji do wywiadu. Badania nie dotyczyły zagad
nień związanych z organizacją wypoczynku urlopowego. Ponadto w opra
cowaniu wykorzystano materiały statystyczne publikowane i nie publi
kowane. Te ostatnie zaczerpnięto z dokumentów sprawozdawczych doty
czących kultury fizycznej i turystyki.

Zakres rozwoju turystycznych form wypoczynku załóg pracowniczych

Początki zorganizowanej turystyki ludzi pracy należy wiązać z pierw
szymi latami budowy nowej rzeczywistości społeczno-politycznej w po
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wojennej Polsce. W zasadzie działalność w zakresie organizacji czasu 
wolnego po pracy załóg robotniczych w formie wyjazdów turystycznych 
zaczyna rozwijać się z chwilą powołania na terenie zakładów pracy in
stancji związków zawodowych w postaci rad zakładowych1.

1 Dekret z dnia 6 lutego 1945 r. o utworzeniu Rad Zakładowych. Dz. U. R. P., nr 8, 
poz. 36, Warszawa, dn. 2Ó.III.1945

2 Okólnik CRZZ z dnia 13.VI.1949
3 Biuletyn Biura Turystyki, Warszawa, lipiec 1949, nr 9, s. 2.
4 Turystyka, 1951, nr 1, s. 20.
5 Zarządzenie Ministra Komunikacji z dnia 18.IX.1949, nr 50.22.51.49, w sprawie do

raźnego przewozu samochodami wycieczek w ramach akcji socjalnej.
6 Turystyka powszechna. Podręcznik informacyjny o organizacji i obsłudze tury

styki świata pracy. Wyd. Komunikacyjne Min. Kolei -— Biuro Turystyki, Warszdwa 
1951, s. 168.

7 Nawrocki T., Turystyka i krajoznawstwo w związkach zawodowych. Ziemia, 
1950, nr 4, s. 58.

Komisja Centralna Związków Zawodowych już w roku 1949 zalecała 
stosowanie następujących form ruchu turystycznego:

a) ,,masowe wycieczki wszelkimi środkami lokomocji i piesze, do po
bliskich miejscowości o charakterze wypoczynkowo-rozrywkowym,

b) wycieczki dalsze z noclegami i bez o charakterze krajoznawczo- 
- wypoczynkowym"1 2.

Najpopularniejszym środkiem taniego podróżnictwa masowego były 
w tym czasie pociągi turystyczne. Wyjazdy w tej formie rozwijają się 
niezwykle dynamicznie po ukazaniu się Zarządzenia Ministra Komunika
cji3, które umożliwiało tanie podróżowanie w dwojaki sposób: przez wy
najmowanie pociągów przez zakłady pracy, instytucje itp. na cele tury
styczne oraz przez stosowanie ulg w wyjazdach indywidualnych do usta
lonych ośrodków o charakterze turystyczno-wypoczynkowym. Od chwili 
ukazania się Zarządzenia w roku 1949 pociągami turystycznymi wynaję
tymi przez zakłady pracy przewieziono 404 tys. osób4.

Równolegle z tą formą wycieczkowania organizowano wyjazdy 
w oparciu o własne środki transportowe zakładów pracy. Szersze możli
wości w tym względzie uzyskały zakłady pracy na skutek ukazania się 
Zarządzenia Ministra Komunikacji w sprawie doraźnego przewozu samo
chodami wycieczek w ramach akcji socjalnej5. W roku 1951 samochoda
mi zakładów pracy przewieziono 150 tys. uczestników wycieczek6.

Cały ówczesny ruch turystyczny organizowany przez zakłady pracy 
klasyfikuje T. Nawrocki w następujący sposób7:

1) wycieczki masowe — odpoczynkowe — forma najbardziej rozpow
szechniona, organizowana z reguły pociągami turystycznymi; w miejscu 
docelowym wycieczek urządzano różnego rodzaju imprezy kulturalne 
i rozrywkowe, pogadanki itp.,

2) wycieczki masowe turystyczno-krajoznawcze — ich celem było 
zwiedzanie np. trasy W—Z w Warszawie, zagłębi węglowych, targów, 
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okolicznościowych wystaw itp., realizowano je przeważnie pociągami tu
rystycznymi,

3) wycieczki grupowe — poznawcze, organizowane w ramach łącz
ności miasta ze wsią, miały na celu niesienie pomocy technicznej rolni
kom, pomaganie w organizowaniu życia kulturalnego na wsi, prowadze
nie akcji uświadamiającej itd.; ta forma wycieczek korzystała przeważnie 
z taboru samochodowego zakładów pracy,

4) wycieczki krajoznawcze (zagadnieniowe) — organizowane były 
w ramach pracy kół samokształceniowych, grup Wszechnicy Radiowej 
i innych. Kierowane były do muzeów, zakładów naukowych, fabryk, hut, 
ogrodów botanicznych itp.

Dodajmy, iż zwłaszcza po zjeździe połączeniowym Polskiego Towa
rzystwa Krajoznawczego i Polskiego Towarzystwa Tatrzańskiego i po po
wstaniu PTTK w związku z tworzeniem się kół tej organizacji w zakła
dach pracy następuje rozwój wycieczek turystyki kwalifikowanej.

W latach 1951—1960 i na początku lat siedemdziesiątych w coraz 
większym stopniu do przewozu uczestników imprez turystyczno-wypo
czynkowych wykorzystywane są własne środki transportowe zakładów 
pracy. Początkowo były to głównie samochody ciężarowe, z czasem —- 
autokary. Należy przypuszczać, że proces ten wywołały zjawiska szer
szej natury, wiążące się z rozwojem przemysłu, rozwojem zakładów prze
mysłowych i związany z tymi faktami m.in. rozwój zakładowego systemu 
transportowego dla dowozu pracowników i materiałów (surowców).

Lata 1961—1963 wydają się zatem zamykać pewien etap rozwoju tu
rystyki organizowanej przez zakłady pracy, a jednocześnie otwierać etap 
nowy, w którym ukształtowały się syndromy współczesnego oblicza ru
chu turystycznego w zakładach pracy. Jest to także okres czasu, od któ
rego obserwuje się niezwykle dynamiczny rozwój tej formy ruchu tury
stycznego.

Dla porównania warto podać, iż w latach 1951—1961 ruch turystyczny 
organizowany przez zakłady pracy wzrósł o 100%, a w latach 1961—1971 
zanotowano ponad 3-krotny wzrost liczby uczestników. Szczegółowo dy
namikę ruchu turystycznego organizowanego przez zakłady pracy ilu
struje tabela II.

Obok zarysowanych zmian ilościowych ruchu turystycznego organi
zowanego w zakładach pracy zaszły daleko idące zmiany o charakterze 
jakościowym. Przede wszystkim należy podkreślić fakt, iż niemal zupeł
nie zrezygnowano z usług pociągów turystycznych. Turystyka organizo
wana przez zakłady pracy stała się w zasadzie turystyką autokarową. Za
niknęły niektóre jej formy zalecane i w praktyce stosowane w latach 
1946—1956, a nawet jeszcze w latach siedemdziesiątych (np. wycieczki 
w ramach akcji łączności miasta ze wsią). Nastąpił wyraźny podział ru
chu turystycznego organizowanego przez zakłady pracy na ,.wycieczki” 
i ,,imprezy" turystyki kwalifikowanej.
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Tabela II — Table II

Wycieczki organizowane przez zakłady pracy w latach 1961—1971
Excursions organized by institutions in 1961—1971

Rok
Wycieczki Uczestnicy

liczba wycieczek 1961 = 100 w tys. osób 1961 = 100

1961 21 038 100,0 2000,0 100,0
1962 — — 2739,0’ 136,9
1963 84 045 399,5 3451,4 172,5
1964 82 870 393,9 3169,1 158,4
1965 116 655 554,5 3923,3 196,1
1966 114 754 545,4 4474,8 223,7
1967 132 638 630,4 4997,0 249,8
1968 222 542 1057,8 5406,6 270,3
1969 155 518 739,2 5760,9 288,0
1970 161 293 766,6 5994,2 299,7
1971 177 596 844,1 6558,9 327,9

Źródło: Związki Zawodowe w liczbach. Warszawa 1962, wyd. Zw. CRZZ, s. 36. Związki Zawodowe 
w liczbach. Warszawa 1965, wyd. Zw. CRZZ, s. 71. Związki Zawodowe w liczbach. Warszawa 1971, wyd. 
Zw. CRZZ, s. 105. 1966—1971 Między VI—VII Kongresem Zw. Zaw. Warszawa 1972, s. 131.

* Z. Popielczyk: Kultura fizyczna i turystyka w działalności związków zawodowych, [w] Kart
ki z historii kultury fizycznej i turystyki, Warszawa 1964, SIT, s. 61.

Stosowane już dawniej terminy (np. wycieczki turystyczno-krajoznaw
cze) zawierają aktualnie nowe treści, odmiennie kształtuje się ich funk
cja. Zmianie uległa sfera motywów zarówno organizacji, jak i uczestni
ctwa w wycieczkach, przekształceniu uległa funkcja celu; na dalszy plan 
zeszły ideowo-polityczne cele organizowanych wycieczek ustępując 
miejsca celom rekreacyjnym.

Wydaje się także, iż — w porównaniu z latami 1946—1961 — nastąpi
ły istotne zmiany w składzie socjalnym uczestników ruchu turystyczne
go organizowanego przez zakłady pracy. Sądzę, że bez większego ryzy
ka można wysunąć tezę, iż generalnie rzecz biorąc zmiany te polegały 
na stopniowym zmniejszaniu się udziału robotników (pracowników fizy
cznych) w strukturze uczestników wycieczek i imprez turystyki kwalifi
kowanej.

Wielkość zjawiska w skali kraju i regionu

Turystyczne formy wypoczynku załóg pracowniczych realizowane 
w czasie wolnym objęły w 1971 roku 7239,4 tys. uczestników, z czego 
90,7% stanowili uczestnicy wycieczek turystyczno-krajoznawczych i wy
poczynkowych, a 9,3% osoby biorące udział w imprezach turystyki kwa
lifikowanej. Mamy więc bez wątpienia do czynienia z ruchem turystycz
nym o charakterze masowym. Jednakże cyfry te nabierają konkretnych
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Ryc. 1. Rozwój ruchu wycieczkowego w latach 1969—73 

Fig. 1. Devęlopment of the number of excursions

Ryc. 2. Rozwój uczestnictwa w wycieczkach w latach 1969—73

Fig. 2. Development of the participants of excursions

wymiarów, jeśli zestawić je z liczbą zakładów pracy i stanem ich zatrud
nienia. Ten aspekt oceny zjawiska ilustruje tabela III.

Jak wynika z przytoczonego zestawienia, na jeden zakład pracy śred
nio rocznie przypada prawie 2,5 wyjazdów turystycznych (wycieczek 
i imprez turystyki kwalifikowanej), przy czym wartość wskaźnika wyka
zuje znaczne zróżnicowanie w zależności od branży związkowej. Ogólnie 
rzecz biorąc najniższa wartość wyliczonej średniej charakteryzuje zakła
dy pracy sfery nieprodukcyjnej. Daje tu o sobie znać określona strategia 
polityki socjalnej w zakresie świadczeń ze społecznych funduszy spoży
cia realizowana do ostatnich lat, wyrażająca się m.in. w szczególnym 
preferowaniu w tym względzie niektórych gałęzi gospodarki narodowej 
(górnictwa, hutnictwa, energetyki, chemii).

Z tabeli III wynika również, że średnio rocznie z turystycznych form 
wypoczynku korzysta 68,5% ogółu zatrudnionych w zakładach pracy. 
Średnia w tym wypadku oznacza jeden wyjazd na wycieczkę z zakładem 
pracy w ciągu roku. Tabela wskazuje, iż tylko w zakładach pracy należą
cych do Związku Zawodowego Pracowników Górnictwa, Hutnictwa

25 Rocznik naukowy AWF XV 385
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i Energetyki każdy członek załogi ma zapewnioną możliwość uczestnictwa 
w wycieczce zakładowej przynajmniej raz w roku.

Jeśli nawet tak wyliczona średnia nie oddaje w sposób całkowicie 
obiektywny istniejącej sytuacji, to sygnalizuje wielkość potrzeb, któ
rych ewentualne zaspokojenie stoi przed organizatorami socjalnych form 
ruchu turystycznego. Dotyczy to przede wszystkim tych związków zawo
dowych i tych zakładów pracy, w których efekty omawianej działalności 
są najmniejsze.

Sytuacja w omawianym zakresie w byłym województwie krakowskim 
kształtowała się w roku 1971 znacznie korzystniej, niż to obserwowano 
w skali kraju. Turystyczne formy wypoczynku objęły wówczas ogółem 
691 233 osoby, z czego 16,3°/o stanowili uczestnicy imprez turystyki kwa-

Wielkość i dynamika ruchu turystycznego w badanych
Rangę and dynamics of tourism in the

Nazwa zakładu pracy

1969 1970
wycieczki tur. kwalif. wycieczki tur. kwalif.

wy
jazdy

uczest
nicy

im
prezy

uczest
nicy

wy
jazdy

uczest
nicy

im
prezy

uczest
nicy

Powiat Chrzanów 392 14084 77 1711 578 21024 78 1956
PZS „Chełmek" 125 3369 12 532 153 4896 22 804
KWK „Siersza" 118 5596 46 922 98 5318 30 676
„Fablok” 77 2695 7 155 277 9240 15 373
Zakłady Mat. Ogniotrwałych 57 1789 6 62 34 1067 5 53
Rafineria Nafty 15 635 6 40 16 503 6 50

Kraków 253 8106 16 233 265 8536 21 366
ZPC „Wawel" 18 720 7 49 22 503 9 139
Huta Aluminium Skawina 151 4630 4 88 169 5100 4 140
Zakłady Szadkowskiego 32 953 — — 30 870 — —
Zakłady Piekarnicze 3 150 — — 3 153 - —
Fabryka Masz. Odlewniczych 46 1523 3 36 39 1830 6 41
„Erdal" 3 130 2 60 2 80 2 46

Tarnów 390 16973 39 1077 405 15833 30 1203
Zakłady Azotowe 319 14355 31 980 315 12600 17 1035
„Tamel" 42 1576 8 97 63 2421 12 163
Zakłady Mięsne 12 480 — — 10 330 — —
Huta Szkła Gospodarczego 9 320 — — 9 246 1 5
Zakłady Met.-Drzewne 8 242 — — 8 236 — —

Żywiec 132 4658 49 1751 129 4644 12 1096
Odlewnia Żeliwa 64 2240 36 1260 51 1800 2 690
Fabryka Papieru 39 1343 3 324 44 1584 3 342
Fabryka Maszyn 17 595 4 67 20 700 3 46
Browar 12 480 6 100 14 560 4 68

Razem 1167 43821 181 4772 1377 50037 141 4621

388



lifikowanej. Porównanie rozmiarów ruchu turystycznego organizowanego 
przez zakłady pracy regionu krakowskiego z ich liczebnością i stanem za
trudnienia ilustruje tabela IV.

Jak wynika z tabeli IV, średnio na 1 zakład pracy regionu krakow
skiego przypadało prawie 10 wyjazdów turystyczno-wypoczynkowych, 
co oznacza 4-krotnie wyższą wartość wskaźnika niż średnio w kraju. Tak
że procent zatrudnionych objętych turystycznymi formami wypoczynku 
jest wyższy od średniej krajowej. Niemniej i w tym przypadku obserwu
jemy znaczne dysproporcje między poszczególnymi pionami związkowy
mi. Na przykład w zakładach hutniczych średnia liczba organizowanych 
imprez wypoczynkowych i turystycznych wynosi 180, podczas gdy w za
kładach pracy sfery nieprodukcyjnej Związku Zawodowego Pracowni-

Tabela V — Table V
zakładach pracy w latach 1969—1973 
institutions investigated in 1969—1973

1971 1972 1973
wycieczki tur. kwalif. wycieczki tur. kwalif. wycieczki tur. kwalif. “

wy
jazdy

uczest
nicy

im
prezy

uczest
nicy

wy
jazdy

uczest
nicy

im
prezy

uczest
nicy

wy
jazdy

uczest
nicy

im
prezy

uczest
nicy

594 23430 76 1874 653 24899 67 1558 787 27918 84 2019
174 6090 16 560 204 7140 19 610 211 7357 22 738
127 5636 32 756 126 5195 21 516 125 4807 34 690
217 8680 17 333 242 9580 14 271 331 11600 16 423
37 1624 6 50 41 2158 7 74 55 2148 7 69
39 1400 5 175 40 826 6 87 65 2006 5 99

270 8107 19 307 287 9125 19 307 320 10003 13 268
32 1111 3 47 49 1250 4 62 63 1750 4 71

180 5400 6 150 172 5300 7 170 170 5200 4 120
36 1050 — — 18 580 — — . 38 1056 — —

5 256 — — 7 415 — — 12 645 — —
13 130 8 57 37 1400 7 52 32 1122 3 36
4 160 2 53 4 180 1 23 5 230 2 41

429 17047 37 1458 402 17610 36 1370 341 15660 43 1481
332 13280 23 1250 302 13590 21 1070 248 12160 24 1115

53 2260 14 208 52 2238 15 300 31 1390 19 286
14 520 — — 13 512 — . — 16 630 — —
18 612 — — 17 580 — — 20 668 — —
12 375 — — 18 690 — — 26 812 — —

105 3905 14 451 141 5933 18 529 178 6865 21 691
26 1040 3 270 54 2808 5 230 86 3540 7 240
36 1260 — — 37 1295 2 116 35 1225 3 287
26 910 4 55 35 1225 5 72 38 1330 4 62
17 695 7 126 15 605 6 111 19 770 7 105

1398 52489 146 4090 1483 57567 140 3764 1626 60446 161 4462
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ków Kultury i Sztuki czy Pracowników Łączności liczba wycieczek w sto
sunku rocznym waha się w granicach 1,2—1,3.

Z tabeli IV wynika jednak, że indeks branż związkowych, których 
zakłady pracy zapewniły swoim pracownikom możliwość przynajmniej 
1-krotnego uczestnictwa w wycieczkach w stosunku rocznym jest znacz
nie szerszy niż to obserwowano rozpatrując rzecz w skali kraju. Tak więc 
stopień zaspokojenia potrzeb załóg pracowniczych związanych z wypo
czynkiem turystycznym w czasie wolnym po pracy kształtował się w re
gionie krakowskim korzystniej, mniejsze były również dysproporcje 
między poszczególnymi zakładami.

Wielkość turystycznych form wypoczynku w badanych zakładach pracy 
i ocena stopnia zaspokojenia potrzeb

Zagadnienie rozmiarów ruchu turystycznego w badanych zakładach 
pracy ilustruje tabela V, natomiast dynamikę jego rozwoju w latach 1969 
—1973 przedstawiają ryciny 1 i 2.

Jak wynika z rycin, w badanym okresie czasu zarówno liczba organi
zowanych imprez turystyczno-wypoczynkowych, jak i liczba ich uczest
ników wykazują na ogół stałą tendencję wzrostu. Nie dotyczy to jedynie 
turystyki organizowanej w zakładach pracy zlokalizowanych na terenie 
m. Tarnowa. Jednak szczegółowa analiza tabeli V pozwala zauważyć du
żą nieregularność w rozwoju zjawiska. Jest to charakterystyczna cecha 
działalności zakładów w omawianym względzie, przy czym w trakcie wy
wiadów udało się ustalić, że wynika ona głównie z przyczyn natury su
biektywnej.

Łącznie w badanych zakładach pracy w roku 1973 zorganizowano 1787 
imprez turystycznych, w których wzięło udział 64 908 uczestników. Co 
oznaczają te liczby, w jakim pozostają one stosunku do potrzeb załóg ba
danych zakładów pracy? Częściowej odpowiedzi na postawione pytania 
udziela tabela VI. Dokonano w niej prostego przeliczenia, w wyniku któ
rego otrzymano wskaźnik możliwości uczestnictwa w imprezach turysty
cznych organizowanych przez badane zakłady pracy w stosunku rocz
nym.

Jak wynika z przytoczonego zestawienia, możliwości załóg są dość 
istotnie zróżnicowane. Wartość wskaźnika waha się bowiem w granicach 
0,31—3,08. Stosunkowo najmniej korzystnie w omawianym zakresie 
przedstawia się sytuacja w badanych zakładach pracy m. Tarnowa. Wy
dawać by się mogło, iż sposób wyliczenia wskaźnika preferować będzie 
zakłady pracy o niskiej liczbie zatrudnionych. Analiza tabeli nie potwier
dza wszakże w większym stopniu tego przypuszczenia. Wymownym przy
kładem jest tu porównanie wartości wskaźnika w Zakładach „Erdal" 
i w Fabryce Lokomotyw w Chrzanowie czy Zakładach Materiałów Ognio
trwałych w Trzebini. Jednocześnie jednak obserwujemy znaczne zróżni-
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Tabela VI — Table VI

Porównanie możliwości uczestnictwa w wycieczkach organizowanych przez badane 
zakłady pracy

Possibility of participation in excursions organized by the institutions under investigation 
— comparison

Nazwa zakładu pracy
Liczba 

zatrudnio
nych

Liczba 
uczestników 

ruchu tu
rystycznego

Wskaźnik 
uczestn. 

w wyciecz
kach

Środki 
na 1 za- 
trudn.
w zł

Liczba 
auto
karów

Powiat Chrzanów 19801 29937 1,51 — —
PZS ,,Chełmek" 7800 8095 1,03 10,20 5
KWK „Siersza" 5560 5497 0,98 19,80 4
„Fablok" 3901 12023 3,08 20,50 5
Z-dy Mat. Ogniotrwałych 1570 2217 1,41 31,80 1
Rafineria Nafty 970 2105 2,17 56,70 4

Kraków 7872 10271 1,30 — —
ZPC „Wawel" 1975 1821 0,92 19,00 1
Huta Alumin.-Skawina 1970 5320 2,70 50,76 4
Z-dy Met. Szadkowskiego 1880 1056 0,56 32,00 2
Zakłady Piekarnicze 960 645 0,67 52,00 —
Fabryka Masz. Odlewn. 907 1158 1,27 47,40 1
„Erdal" 180 271 1,50 111,10 —
Tarnów 20676 17141 0,82 — —
Zakłady Azotowe 13198 13555 1,02 20,15 5
„Tamel" 3700 1676 0,42 40,80 3
Zakłady Mięsne 2010 630 0,31 19,40 1
Huta Szkła Gospodar. 1066 668 0,62 38,40 1
Zakłady Met.-Drzewne 702 812 1,15 74,10 —
Żywiec 5577 7559 1,35 — —
Odlewnia Żeliwa 2194 3780 1,75 45,60 2
Fabryka Papieru 1683 1512 0,89 26,70 2
Fabryka Maszyn 1030 1392 1,35 53,40 2
Browar 670 875 1,30 29,80 1

cowanie wartości wskaźnika w zakładach pracy o zbliżonym, podobnym 
stanie zatrudnienia, należących do tej samej branży związkowej czy do 
tego samego resortu. Przykład w tej mierze mogą stanowić zakłady ,,Ta- 
mel" w Tarnowie i „Fablok" w Chrzanowie, a także ZPC „Wawel" w Kra
kowie i Zakłady Mięsne w Tarnowie.

Dane przytoczone w tabeli VII nie uzasadniają w istotny sposób istnie
jących różnic w omawianym względzie. A przecież w tabeli VII zestawio
no te czynniki, które obiektywnie rzecz biorąc powinny warunkować 
możliwości zakładu w tym zakresie. Nasuwa się zatem uzasadnione przy
puszczenie, iż obserwowane różnice między poszczególnymi zakładami 
należy wiązać z przyczynami natury subiektywnej. W toku badań stwier
dzono, iż tak jest istotnie.

W „Tamelu" np. niewielka wartość wskaźnika, określającego możli
wości uczestnictwa w organizowanych wycieczkach, wiąże się bezpośred-
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Tabela VII — Table VII

Porównanie możliwości uczestnictwa w wycieczkach w niektórych zakładach pracy 
Possibility of participation in excursions in sonie institutions

Nazwa 
zakładu

Wskaźnik 
możliwości 

uczestnictwa

Środki na
1 zatrudnio

nego 
w zł

Liczba 
auto
karów

Związek 
zawodowy Resort

„Fablok" * 3,08

«

20,50 5 metalowców przemysł 
maszy
nowy

„Tamel" 0,42 40,80 3 przemysł 
maszy
nowy

ZPC „Wawel" 0,92 19,00 1 spożywców przemysł 
spożywczy

Zakłady 
Mięsne

0,31 19,40 1 ■ przemysł 
spożywczy

nio z faktem organizowania dalekich i długich (nawet 14-dniowych) za
granicznych i krajowych wycieczek turystyczno-krajoznawczych, które 
pochłaniają gros przeznaczonych na cele turystyczne środków finanso
wych, blokując jednocześnie możliwość korzystania z autokarów. Podob
nie ma się rzecz w Zakładach Mięsnych w Tarnowie z tym, że organiza
cja długich wojaży zagranicznych nie jest tam praktykowana. Szczegól
nie jaskrawy przykład takiego postępowania stanowią Zakłady Metalo- 
wo-Drzewne w Tarnowie, w których w roku 1974 zorganizowano dwie 
wycieczki 5-dniowe do Trójmiasta, wyczerpując w ten sposób w całości 
przeznaczone na turystykę środki finansowe.

W efekcie takiej działalności następuje zasadnicze zmniejszenie moż
liwości objęcia zasięgiem turystycznych form wypoczynku po pracy 
szerszych grup pracowników tych zakładów. Niestety, nie udało się jed
noznacznie ustalić, co skłania organizatorów ruchu turystycznego w wy
mienionych zakładach pracy do przyjęcia takiego trybu postępowania. 
W jednym z zakładów np. osoba kompetentna do udzielania wyjaśnień 
stwierdziła, że ,,rada zakładowa widzi złe strony tego postępowania, ale 
musi respektować życzenia załogi", natomiast w innym zakładzie stwier
dzono: ,Judzie chcą poznać też i inne kraje".

Należy jednak mieć nadzieję, że przynajmniej w odniesieniu do wy
cieczek zagranicznych praktyki te zlikwiduje administracyjny zakaz do
finansowania tego rodzaju wyjazdów z zakładowego funduszu socjalne
go8. Wprowadzenie tego zarządzenia nasuwa jednocześnie przypuszcze-

8 Pismo Podsekretarza Stanu w Ministerstwie Pracy, Płac i Spraw Socjalnych z dnia 
27.1.1975, nr soc. V.5400/13/75.
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nie, iż problem miał szerszy zasięg, niżby to wynikało z badań. W każdym 
razie zaobserwowane zjawisko nie dotyczy na ogół, poza zbadanymi za
kładami w Tarnowie, pozostałej ich liczby.

Ogólnie rzecz biorąc, wartość obliczonego wskaźnika można uznać za 
funkcję wielkości środków finansowych przeznaczonych na działalność 
turystyczną oraz możliwości transportowych poszczególnych zakładów 
pracy. Szczegółowo zagadnienie to przedstawia tabela VI.

Wskaźnik możliwości uczestnictwa w turystycznych formach wypo
czynku organizowanych przez badane zakłady pracy stwarza podstawę 
przynajmniej częściowej oceny stopnia zaspokojenia potrzeb w tym 
względzie w środowisku załóg pracowniczych.

Mając na uwadze charakterystyczne cechy struktury załóg badanych 
zakładów pracy, a zwłaszcza znaczny odsetek chłopów-robotników i osób 
dojeżdżających, należy przyjąć, iż wartość wskaźnika w granicach 1,5—2 
oznacza poziom względnego zaspokojenia potrzeb w omawianym zakre
sie, natomiast przy wartości 2,0—3,0 — pełnego względnego zaspokojenia 
potrzeb.

Na przykład dla zakładów ,,Tamel'' w Tarnowie poziom względnego 
zaspokojenia potrzeb oznaczałby liczbę co najmniej 108 wycieczek i oko
ło 3700 ich uczestników.

Stosując przyjęte kryterium można stwierdzić, że z listy badanych 
zakładów:

2 — zabezpieczają w całości względne pełne potrzeby załóg,
10 — reprezentuje poziom względnego zaspokojenia potrzeb,
8 -— nie spełnia tych warunków (patrz tab. VI).

Warto dodać, że tylko jeden spośród tych ostatnich zakładów, z uwagi na 
wielkość liczby zatrudnionych i brak własnego środka transportu, napo
tyka obiektywne trudności w zaspokajaniu omawianych potrzeb. W po
zostałych przypadkach zakłady dysponują odpowiednimi warunkami dla 
rozszerzenia działalności w tym zakresie.

Wyda je się, że zasadnicze możliwości rozwoju organizowanych imprez 
turystycznych w ogólności tkwią w ustalaniu zasad właściwego, tzn. 
uwzględniającego potrzeby społeczne programowania ruchu turystycz
nego.

Struktura ruchu turystycznego organizowanego 
przez badane zakłady pracy

Strukturę ruchu turystycznego w badanej populacji zakładów w uję
ciu stosowanym w oficjalnych dokumentach statystycznych przedstawia 
tabela VIII.

Jak wynika z tabeli, turystyka kwalifikowana w badanych zakładach 
pracy stanowi 9°/o ogółu organizowanych imprez i obejmuje zaledwie 
6,9% ogółu ich uczestników. Są to więc wartości niższe, niż to obserwo-
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wano w skali regionu. Zaznacza się przy tym wyraźna różnica między za
kładami pracy zlokalizowanymi na terenie Krakowa a zakładami pozo
stałych regionalnych ośrodków miejskich. Najwyższe wartości udziału 
turystyki kwalifikowanej w strukturze ruchu organizowanego w bada
nych zakładach charakteryzują ,,Tamel'' w Tarnowie i Fabrykę Papieru 
w Żywcu. Z uwagi na w sumie marginesowy charakter zjawiska w pro
blematyce turystyki organizowanej przez zakłady pracy, analizę struk
tury w tym ujęciu ograniczymy do stwierdzenia powyższych faktów.

Przedmiotem szczegółowej analizy stanie się natomiast zagadnienie 
turystyki wycieczkowej jako najpopularniejszej formy wypoczynku załóg 
pracowniczych.

Na podstawie przeprowadzonych badań, które objęły 1626 wyjazdów 
turystycznych można zaproponować następującą klasyfikację form wy
stępowania omawianego ruchu turystycznego:

1) Wycieczki turystyczno-krajoznawcze. Są to wycieczki, których za
sadniczym celem jest poznanie regionów, miejscowości i obiektów o uzna
nych walorach krajoznawczych. Często wycieczki te zawierają elementy 
wędrówki turystycznej, zwłaszcza w wypadku kiedy przestrzenna forma 
występowania obiektów krajoznawczych zmusza do pokonania pieszo 
pewnej trasy. Są to wycieczki organizowane wyłącznie za pomocą auto
karów. Posiadają sprecyzowany program i kwalifikowane kierownictwo; 
w miejscu docelowym zapewnia się im obsługę przewodnicką. Obok wy
cieczek o charakterze ogólnokrajoznawczym zdarzają się wyjazdy spe
cjalistyczne, np. wycieczki do zakładów pracy o podobnym profilu pro
dukcyjnym. Dominują wycieczki jednodniowe.

2) Wycieczki wypoczynkowe. Wspólną cechą tego typu wyjazdów 
jest najczęściej brak konkretnych programów. Polegają one w większości, 
na wywiezieniu określonej grupy osób w rejony o atrakcyjnym krajobra
zie, zapewniającym kontakt z wodą, lasem, świeżym powietrzem. Obo
wiązuje zupełna dowolność czynności rekreacyjnych (form wypoczywa
nia). Stosunkowo rzadko celem tego typu wycieczek są zakładowe ośrod
ki wypoczynku świątecznego, najczęściej są nim miejscowości o wybit
nych walorach turystycznych (Zakopane, Krynica, Szczyrk).

Programy tych wycieczek są w przeważającej mierze funkcją okreś
lonej pory roku: jesienią — przeważają wyjazdy na grzybobranie, zimą 
i wczesną wiosną —• na narty, latem — nad rzeki, jeziora itd. Są to wyłą
cznie wycieczki autokarowe. Formą wyjazdów wypoczynkowych, która 
zasługuje na szerszą popularyzację, są tzw. zielone niedziele. Organizu
je się je najczęściej w zakładowych ośrodkach wypoczynku świąteczne
go, zapewniając udział w nich znacznej liczbie pracowników dzięki wa
hadłowym kursom autokarów. Programy tych imprez są wynikiem współ
pracy organizacji działających na terenie zakładu pracy i tym samym 
stwarzają możliwość wyboru różnych form rekreacji.
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3) Wycieczki na imprezy kulturalne. Stanowią one odrębną katego
rię wyjazdów organizowanych w celu uczestniczenia w spektaklach tea
tralnych, operowych lub operetkowych, koncertach, występach estrado
wych itp. W nielicznych przypadkach zawierają także program krajo
znawczy. Jest to jedyny rodzaj wycieczek, który czasem odbywa się przy 
wykorzystaniu kolei jako środka lokomocji.

4) Wycieczki na imprezy sportowe. Są to przede wszystkim wyjazdy 
na mecze piłkarskie lub inne spotkania sportowe o charakterze między
narodowym lub też wycieczki sympatyków klubów przyzakładowych na 
rozgrywane przez nie spotkania sportowe.

Przedstawione wyżej formy wyjazdów na wycieczki w czasie wolnym, 
które zakłady pracy realizują w praktyce, w zasadzie całkowicie wyczer
puje możliwości ich podziału przy zastosowaniu kryterium celu.

Strukturę ruchu wycieczkowego organizowanego przez badane za
kłady pracy w proponowanym wyżej ujęciu przedstawia tabela IX i ry
cina 3.

Jak wynika z tabeli, w strukturze wycieczek ogółem wyraźnie domi
nują wyjazdy o charakterze turystyczno-krajoznawczym oraz wyciecz
ki wypoczynkowe. Stwierdzenie to jest jednak znacznym uproszczeniem 
zagadnienia'. Szczegółowa analiza tabeli pozwala bowiem na stwierdze
nie występowania istotnych różnic w strukturze rodzajowej ruchu tu
rystycznego w poszczególnych badanych ośrodkach miejskich. Zwraca 
przede wszystkim uwagę fakt, iż we wszystkich ośrodkach regionalnych 
w omawianej strukturze dominują wycieczki o charakterze krajoznaw
czym, natomiast w badanych zakładach pracy Krakowa — wyjazdy wy
poczynkowe. Analiza tabeli pozwala wysnuć przypuszczenie, że mamy 
tu do czynienia z określoną prawidłowością, którą kształtują: wielkość 
ośrodka miejskiego, jego położenie geograficzne, stopień przekształce
nia środowiska naturalnego, atrakcyjność wypoczynkowa terenów pod
miejskich. Istnienie takiej prawidłowości zdaje się potwierdzać struktu
ra ruchu turystycznego w badanych zakładach pracy Żywca, Tarnowa 
i rejonu chrzanowskiego (patrz ryc. 3).

Istotną pozycję w strukturze ruchu turystycznego badanych zakła
dów stanowią wycieczki na imprezy kulturalne. Jak wynika z tabeli IX 
i ryc. 3, w zakładach pracy aglomeracji chrzanowskiej wycieczki te sta
nowią prawie 1/5 ogółu Wyjazdów, w zakładach żywieckich blisko 12%, 
natomiast w badanych zakładach w Tarnowie 8% ogółu wycieczek. Naj
niższym odsetkiem wycieczek na imprezy kulturalne odznaczają się za
kłady pracy Krakowa, a praktycznie ten rodzaj wyjazdów obserwujemy 
tylko w Hucie Aluminium w Skawinie, położonej w pewnej odległości 
od Krakowa. Wniosek, jaki nasuwa się w wyniku tych spostrzeżeń, jest 
prosty.
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10.5

Chrzanów

niTimi
wycieczki 

—u—

—u—

krajoznaw cze 
wypoczynkowe 
na imprezy kult, 
na imprezy sport

Wielkość kot proporcjonalna 
do liczby organizowanych 
wycieczek

Ryc. 3. Struktura wycieczek w badanych zakładach pracy

Fig. 3. Form of excursions in institutions studied

Popularność omawianego rodzaju wycieczek należy uznać za funkcję 
potrzeb kulturalnych i zainteresowań przy jednoczesnym braku możli
wości ich zaspokojenia na miejscu. Stosunkowo mniejszą popularność 
tych wycieczek w zakładach pracy Tarnowa (z wyjątkiem Zakładów Me- 
talowo-Drzewnych), w porównaniu z zakładami powiatu chrzanowskiego 
i Żywca, należy tłumaczyć tym, iż Tarnów stanowi stosunkowo dość pręż
ny ośrodek kulturalny, co stwarza szansę zaspokojenia potrzeb związa
nych z uczestnictwem w kulturze na miejscu. Natomiast porównanie od
setka wycieczek na imprezy kulturalne w strukturze ruchu turystycznego 
zakładów pracy rejonu chrzanowskiego i Żywca nasuwa przypuszczenie, 
że widoczne .zróżnicowanie może wiązać się z czynnikami wynikającymi 
z ogólnych cech obu tych społeczności lokalnych. Nie bez znaczenia jest 
także odległość omawianych ośrodków od centrów kulturalnych, z uwagi 
na późną na ogół porę rozpoczynania wszelkiego rodzaju imprez kultu
ralnych i rozrywkowych. W sytuacji uprzywilejowanej w tym względzie 
znajdują się zakłady pracy rejonu chrzanowskiego.

Z przeprowadzonych wywiadów w badanych zakładach pracy aglo
meracji chrzanowskiej, Żywca i Tarnowa wynika, iż ten rodzaj wyjazdów 
stanowi stałą formę wycieczek od kilkunastu już lat. Dotyczy to również 
Huty Aluminium w Skawinie.

Szczególna przewaga wycieczek na imprezy kulturalne w przypadku 
Zakładów Metalowo-Drzewnych w Tarnowie (70% ogółu) wiąże się z bra
kiem własnego autokaru, a pracownicy skłonni są korzystać z usług PKP 
wyłącznie w przypadku wyjazdów do teatru, na imprezy estradowe itp.
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Tabela X — Table X

Struktura wycieczek według czasu trwania 
Structure of the excursions — according to their duration

Nazwa zakładu pracy
Wy

cieczki 
ogółem

w tym
jednodniowe wielodniowe

liczba 
wyjaz

dów
°/o

liczba 
wyjaz

dów
%

Powiat Chrzanów 787 725 92,1 62 7,9
ZPS ,,Chełmek" 211 177 83,9 34 16,1
KWK „Siersza” 125 114 91,2 11 8,8
„Fablok" 331 324 97,9 7 2,1
Zakłady Mat. Ogniotrwałych 55 51 92,7 4 7,3
Rafineria Nafty 65 59 90,8 6 9,2

Kraków 320 306 95,6 14 4,4
ZPC „Wawel" 63 58 91,4 5 8,6
Huta Alumin.-Skawina 170 164 96,4 6 3,6
Zakłady Szadkowskiego 38 36 94,5 2 5,5
Zakłady Piekarnicze 12 11 90,9 1 9,1
Fabryka Masz. Odlewniczych 32 32 100,0 — —
„Erdal" 5 5 100,0 — —
Tarnów 341 291 85,4 50 14,6
Zakłady Azotowe 248 225 90,7 23 9,3
„Tamel" 31 23 74,2 8 25,8
Zakłady Mięsne 16 14 87,5 2 12,5
Huta Szkła Gospodarczego 20 9 45,0 11 55,0
Zakłady Met.-Drzewne 26 20 76,9 6 23,1

Żywiec 178 157 91,0 16 9,0
Odlewnia Żeliwa 86 84 97,7 2 2,3
Fabryka Papieru 35 33 94,0 2 6,0
Fabryka Maszyn 38 28 73,7 10 26,3
Browar 19 17 89,5 2 10,5

RAZEM 1626 1484 91,3 142 8,7

Jak wynika z tabeli IX i ryciny 3 wycieczki na imprezy sportowe, nie 
stanowią w badanych zakładach pracy zjawiska o większym znaczeniu. 
Ich liczba w poszczególnych latach (co wynika z wywiadów) waha się 
w zależności od nasilenia imprez sportowych o znaczeniu międzynarodo
wym, rozgrywanych na terenie województwa krakowskiego lub regio
nów sąsiednich. Od tej charakterystyki odbiegają nieco zakłady pracy 
rejonu chrzanowskiego z uwagi na bliskość Śląska, jako regionu o znacz
nym rozmachu życia sportowego.

Tabela X przedstawia strukturę wycieczek organizowanych przez ba
dane zakłady pracy w oparciu o kryterium czasu trwania imprezy. Jak wi-, 
dać z tabeli X, zróżnicowanie badanej populacji zakładów w tym zakresie 
jest znaczne. Na ogół nie budzą zastrzeżeń proporcje między liczbą wy-
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cieczek jednodniowych i wielodniowych w zakładach pracy Żywca, Kra
kowa i rejonu chrzanowskiego.

Natomiast wydaje się, iż odsetek wycieczek wielodniowych organizo
wanych przez zakłady pracy w Tarnowie jest zbyt wysoki. Jak już 
wspomniano, jest to czynnik, który w skuteczny sposób ogranicza możli
wości uczestnictwa w turystycznych formach wypoczynku szerszej licz
bie osób, także ze względów natury finansowej.

Reasumując należy stwierdzić, iż w strukturze ruchu turystycznego 
w badanych zakładaGh pracy wyraźnie dominują wycieczki turystyczno- 
-krajoznawcze, a dotyczy to w szczególności zakładów pracy z ośrodków 
regionalnych. Stosunkowo dość znaczną popularnością cieszą się w tych 
ośrodkach wycieczki na imprezy kulturalno-rozrywkowe. Świadczy to 
niewątpliwie o charakterze potrzeb preferowanych w środowisku załóg 
pracowniczych badanych zakładów pracy. Może to jednocześnie stano
wić konkretną wskazówkę dla organizatorów turystyki w zakresie jej 
programowania.

Zasięg, główne kierunki i rozmieszczenie ruchu turystycznego 
organizowanego w badanych zakładach pracy

Zagadnienie zasięgu terytorialnego organizowanych przez badane za
kłady pracy form ruchu turystycznego ma istotne znaczenie, a mianowicie 
z dwóch powodów: po pierwsze, zasięg wycieczek w zasadniczy sposób 
wpływa na kształtowanie się kosztów organizowanych wyjazdów. Wy
cieczki dalekie, z natury rzeczy droższe, ograniczają możliwość uczest
nictwa osób, grup społecznych o najniższych dochodach, wyczerpując za
razem środki przeznaczone przez zakłady pracy na dofinansowanie tej 
działalności, co w efekcie ogranicza liczbę organizowanych imprez. Po 
drugie, zasięg wycieczek, zważywszy ich na ogół jednodniowy charakter, 
ma niemniej istotny wpływ na realizację podstawowego ich celu, jakim 
jest uzyskanie efektu rekreacyjnego-wypoczynku.

Zagadnienie zasięgu organizowanych przez badane zakłady wycieczek 
ilustruje tabela XI. Jak wynika z przytoczonego zestawienia, zaznacza się 
niewielka dominacja wycieczek dalszych o zasięgu ponad 100 kilomet
rów. Niemniej należy stwierdzić, że w sumie wycieczki bliższe (do 100 
km) stanowią podstawową masę wyjazdów; łącznie przypada na nie po
nad 3/5 ogółu wycieczek. Fakt ten należy odnotować jako pozytywną ce
chę ruchu turystycznego organizowanego przez zakłady pracy.

Struktura wycieczek pod względem ich zasięgu w poszczególnych ba
danych ośrodkach wykazuje jednak pewne zróżnicowanie. I tak np. zwra
ca uwagę fakt, iż zasięg wycieczek organizowanych przez zakłady pracy 
Żywca i aglomeracji chrzanowskiej wykazuje podobne cechy, ale jedno
cześnie różne w stosunku do wycieczek organizowanych przez pozostałe
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Tabela XI — Table XI

Zasięg przestrzenny wycieczek organizowanych przez badane zakłady pracy 
Rangę of distance of the excursions organized by the institutions under investigation

Nazwa Zakładu 
Pracy

Wy
cieczki 
ogółem

w tym o zasięgu
do 50 km 51—100 km ponad 100 km

liczba 
wycie
czek

»/o
liczba 
wycie
czek

liczba 
wycie
czek

»/o

Powiat Chrzanów 787 283 35,9 236 30,0 268 34,1
PZS „Chełmek" 211 79 37,4 64 30,3 68 32,2
KWK „Siersza" 125 54 43,2 39 31,2 32 25,6
„Fablok"
Zakłady Mat. Ogniotrwa-

331 115 34,7 101 30,5 115 34,7

łych 55 13 23,6 12 21,8 30 54,6
Rafineria Nafty 65 22 33,8 20 30,7 23 35,5
Kraków
Huta Alumin. — Ska-

320 44 13,7 154 48,1 122 38,2

wina 170 32 18,8 84 49,4 54 31,8
ZPC „Wawel" 63 6 9,5 36 57,1 21 33,4
Zakłady Szadkowskiego 38 — — 15 39,5 23 60,5
Zakłady Piekarnicze
Fabryka Masz. Odlewni-

12 2 16,6 4 33,4 6 50,0

czych 32 4 12,6 14 43,7 14 43,7
„ERDAL" 5 — — 1 20,0 4 80,0
Tarnów 341 62 18,2 140 41,0 139 40,8
Zakłady Azotowe 248 38 15,3 112 45,1 98 39,6
„Tamel” 31 14 45,1 3 9,8 14 45,1
Zakłady Mięsne
Huta Szkła Gospodar-

16 1 6,2 6 37,5 9 56,2

czego 20 9 45,0 1 5,0 10 50,0
Zakłady Met.-Drzewne 26 — — 18 69,2 8 30,8
Żywiec 178 56 31,4 58 32,6 64 36,0
Odlewnia Żeliwa 86 36 41,8 28 32,6 22 25,6
Fabryka Papieru 35 6 17,1 13 37,2 16 45,7
Fabryka Maszyn 38 10 26,3 9 23,7 19 50,0
Browar 19 4 21,0 8 42,1 7 36,9

Razem 1 626 445 27,4 588 36,1 593 36,5

badane zakłady pracy z terenu Krakowa i Tarnowa. W tych dwu ośrod
kach zwraca uwagę stosunkowo bardzo niewielki odsetek wycieczek 
w najbliższe okolice podmiejskie.

Zarysowana struktura zasięgu wycieczek ogółem nie oddaje w pełni 
obrazu pewnych prawidłowości towarzyszących rozpatrywanemu zjawis- * 
ku. Okazuje się bowiem, że zasadniczy wpływ na zasięg organizowanych 
wycieczek wywiera ich cel i charakter. Zagadnienie to ilustruje tabela 
XII. Jak wynika z tabeli XII, wycieczki krajoznawcze we wszystkich ba
danych zakładach pracy wykazują wspólną cechę — są organizowane
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w przeważającej mierze do rejonów i miejscowości leżących w promieniu 
ponad 100 km od zakładów pracy. Wyjątek od tej niemal reguły stanowią 
wycieczki organizowane przez Kopalnię Węgla Kamiennego „Siersza".

Charakterystyczne, że zakłady pracy, które nie posiadają własnego 
środka transportu („Erdal", Zakłady Met.-Drzewne) i korzystają z usług 
biur podróży, organizują wyłącznie wycieczki o dalekim zasięgu. Zgoła 
odmiennie przedstawia się zasięg organizowanych wycieczek o charakte
rze wypoczynkowym. Poza wycieczkami z zakładów pracy Krakowa, wy
jazdy wypoczynkowe z reguły nie przekraczają odległości 100 km, 
a w przypadku wycieczek z zakładów żywieckich — nawet 50 km.

Niewątpliwie na kształtowanie się zasięgu tego rodzaju wyjazdów ma 
wpływ lokalizacja ośrodków, w których przeprowadzono badania, w sto
sunku do terenów o odpowiednich walorach wypoczynkowych. Niemniej 
wydaje się, że zasięg wycieczek wypoczynkowych organizowanych przez 
zakłady pracy m. Krakowa jest wynikiem nienajlepszego rozeznania 
organizatorów co do walorów wypoczynkowych pobliskich terenów, 
a jeszcze bardziej przekonania, iż najlepiej można wypocząć w rejonie 
Zakopanego, Krynicy i innych miejscowości o wybitnych walorach tury
styczno-wypoczynkowych. Często wynika to także z presji, jaką wywie
rają na organizatorów wypoczynku załogi poszczególnych zakładów pra
cy. Do podobnych wniosków dochodzi także J. Cybowski badając zagad
nienie turystyki wycieczkowej w 20 innych zakładach pracy m. Krako
wa9.

9 Cybowski J., Zagadnienie koncentracji imprez turystycznych organizowanych 
przez krakowskie zakłady pracy. Praca magisterska, Zakład Rekreacji AWF w Krako
wie, Kraków 1970.

Na kształtowanie się zasięgu wyjazdów o charakterze wypoczynko
wym wywiera wpływ także lokalizacja własnych ośrodków wypoczynku 
świątecznego, co stosunkowo najlepiej widoczne jest na przykładzie wy
cieczek organizowanych przez zakłady pracy rejonu chrzanowskiego 
i m. Tarnowa. Słabe jednak wyposażenie obszarów podmiejskich w tego 
typu ośrodki nie stanowi czynnika ograniczającego zasięg wycieczek za
kładowych w widoczny sposób.

Zasięg pozostałych rodzajów wycieczek, a mianowicie wyjazdów na 
imprezy kulturalne i sportowe, uzależniony jest od usytuowania ośrod
ków kulturalnych, ku którym środowisko badanych zakładów pracy 
w sposób naturalny ciąży. I tak np. dla zakładów pracy rejonu chrza
nowskiego charakterystyczne są wyjazdy na imprezy kulturalne do miast 
Górnośląskiego Okręgu Przemysłowego, dla zakładów pracy Żywca — 
Bielsko-Biała i miasta GOP-u, natomiast dla zakładów tarnowskich ce
lem tych wyjazdów jest Kraków.

Analiza kierunków i rozmieszczenia wycieczek organizowanych przez 
badane zakłady pracy pozwala na stwierdzenie, iż zdecydowanie dominu-
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Fig. 4. Form and distribution of excursions (in per cent)
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ją wycieczki, których celem są miejscowości i rejony położone w grani
cach województwa krakowskiego. Dotyczy to zwłaszcza wycieczek orga
nizowanych przez zakłady pracy m. Krakowa, co — jak należy sądzić — 
wynika z centralnego położenia miasta w regionie, a także ze struktury 
wyjazdów (dominacja wycieczek o charakterze wypoczynkowym).

Zróżnicowanie kierunków wyjazdów w pozostałych badanych ośrod
kach wskazuje na istnienie określonych zależności między lokalizacją 
zakładu pracy na terenie województwa i rozmieszczeniem punktów do
celowych wycieczek. Peryferyjne położenie sprawia, że liczba wycie
czek kierowanych na teren województw sąsiednich wzrasta, co obser
wujemy na przykładzie ruchu wycieczkowego badanych zakładów m. 
Tarnowa, Żywca i rejonu chrzanowskiego. Zagadnienie to szczegółowo 
przedstawia tabela XIII i rycina 4.

Analiza załączonych map rozmieszczenia i kierunków wycieczek orga
nizowanych przez badane zakłady pracy wskazuje na ich silną koncent
rację w trzech południowych, górskich rejonach byłego województwa 
krakowskiego: nowotarskim z miastem Zakopanem, nowosądeckim i ży
wieckim. Skupiają się tutaj wyłącznie wyjazdy o charakterze turystycz
no-krajoznawczym i wypoczynkbwym, z przewagą tych ostatnich. Znacz
ny procent tych wycieczek koncentruje się także w rejonie Beskidu Śląs
kiego, gdzie miejscowością najchętniej odwiedzaną zarówno w zimie, jak 
i w lecie jest Szczyrk.

W regionie podhalańskim najczęstszym celem wycieczek jest Zakopa
ne, które skupia ponad 57% ogółu wyjazdów kierujących się na ten ob
szar. Bardzo popularny jest także rejon Pienin. Jak wynika z ryciny 4, re
jon podhalański i podtatrzański stanowi cel wycieczek ogranizowanych 
głównie przez krakowskie zakłady pracy, a następnie zakłady pracy 
m. Tarnowa; wycieczki z pozostałych badanych zakładów są tu reprezen
towane w mniejszej ilości.

Analiza wykresu pozwala stwierdzić, że wycieczki o charakterze tu
rystycznym i wypoczynkowym organizowane przez zakłady pracy po
wiatu chrzanowskiego i Żywca w wyraźny sposób ciążą w kierunku po
łudniowo-zachodnich rejonów byłego województwa krakowskiego i gór
skich obszarów województwa katowickiego.

Obok wymienionych rejonów znaczny odsetek organizowanych wy
jazdów turystycznych skupia Kraków i miasta Górnośląskiego Okręgu 
Przemysłowego. Miasta te stanowią cel wyjazdów krajoznawczych i wy
cieczek na imprezy kulturalne i sportowe, a w przypadku Chorzowa także 
wycieczek wypoczynkowych (Wojewódzki Park Kultury i Wypoczynku).

Natomiast słabym zainteresowaniem cieszą się pozostałe, górskie 
i podgórskie rejony byłego województwa krakowskiego, mimo że dyspo
nują odpowiednimi walorami turystycznymi i leżą często w bezpośredniej 
bliskości badanych zakładów pracy. Niewielki jest także ruch turystycz
ny o charakterze lokalnym.
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Obserwowana tendencja do programowania wyjazdów do najatrak
cyjniejszych miejscowości i rejonów, najczęściej nie przygotowanych do 
pełnienia funkcji ośrodków wypoczynku świątecznego, jest charaktery
styczną cechą wyjazdów organizowanych przez zakłady pracy. Potwier
dzają to także inne badania10 11.

10 Sacha S.., Organizowane formy małej turystyki w Hucie im. Lenina. Rocznik 
Naukowy WSWF, T. XI, Kraków 1972.

11 F i 1 i p o w i c z Z., Problemy ekonomiczne turystyki. PWE, Warszawa 1969; 
Ostrowski S., Ruch turystyczny w Polsce. SiT, Warszawa 1972; Troisi M., Eko
nomiczna teoria turystyki i renty turystycznej. Tłum, polskie w wyd. skrypt. Katedry 
Turystyki AWF, Warszawa 1963.

Sezonowość ruchu turystycznego organizowanego przez badane 
zakłady pracy

Obraz ruchu turystycznego organizowanego przez badane zakłady 
pracy będzie niepełny, jeśli nie uwzględnimy jego charakterystycznych 
cech chronologicznych.

Podział ruchu turystycznego według miesięcy jest powszechnie stoso
wany i służy określeniu rozkładu ruchu turystycznego w cyklu rocznym, 
czyli opisaniu wahań sezonowych ruchu turystycznego. Ma to dla tury
styki istotne znaczenie z uwagi na określone reperkusje organizacyjne 
i ekonomiczne a także społeczne, wywołane zjawiskiem sezonowości ru
chu turystycznego. Zagadnienie to jest problemem na ogół dobrze już 
znanym i opracowanym zarówno w literaturze teoretycznej, jak i w wie
lu badaniach stosowanych11.

Z cytowanych i innych opracowań wynika, iż zmiana nasileń ruchu tu
rystycznego w poszczególnych miesiącach i porach roku wiąże się głów
nie z warunkami klimatycznymi i celami uprawiania danego rodzaju tu
rystyki. Niemniej obok czynników obiektywnych w grę wchodzą także 
czynniki subiektywne, określające upodobania ludzkie. Oddziaływanie na 
tę ostatnią grupę czynników poprzez odpowiednio zaplanowany i stero
wany program rozwoju ruchu turystycznego może w istotny sposób ła
godzić tzw. szczyty sezonowe ruchu turystycznego.

Wydaje się, iż znaczne możliwości tego oddziaływania należy wiązać 
zwłaszcza z niektórymi formami ruchu turystycznego, takimi jak np. tu
rystyka wycieczkowa i wypoczynek świąteczny. W szczególności zaś 
możliwości te wiązać należy z tą częścią wymienionych rodzajów ruchu 
turystycznego, która ujęta jest w określone ramy organizacyjne.

W tym układzie rzeczy, z uwagi na znaczne już rozmiary zjawiska, ja
kim jest ruch turystyczny organizowany przez zakłady pracy, odpowied
nie sterowanie nim mogłoby w istotny sposób wpłynąć na zmniejszenie 
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występujących spiętrzeń sezonowych ruchu turystycznego wraz ze 
wszystkimi wynikającymi stąd konsekwencjami.

Z uwagi na zdecydowaną przewagę wycieczek jednodniowych w stru
kturze ruchu turystycznego organizowanego przez badane zakłady pra
cy, nie będzie błędem zaklasyfikowanie go w całości do tej kategorii zja
wisk turystycznych, które statystyka określa mianem wypoczynku świą
tecznego. Przyjęcie takiego założenia umożliwi jednocześnie porównanie 
kształtowania się sezonowości imprez organizowanych przez badane za
kłady pracy z sezonowością wypoczynku świątecznego w Polsce.

Tabela XIV — Table XIV

Porównanie sezonowości wypoczynku świątecznego i imprez organizowanych w bada
nych zakładach pracy

Comparison between seasonal character of leisure and entertainment organized in the 
institutions

Wyszczególnienie
Miesiące Razem 

w miesiącach 
letnichVI VII VIII IX

Wypoczynek świąteczny 
ogółem"

20,4 28,8 25,0 14,2 88,4

Imprezy organizowane w ba
danych zakładach pracy

13,1 13,7 14,3 13,0 54,1

* S. Ostrowski, Ruch turystyczny w Polsce. SIT, Warszawa 1972, s. 153.

Jak wynika z tabeli XIV, istnieją w tym względzie dosyć wyraźne róż
nice. Przede wszystkim zwraca uwagę fakt, iż wycieczki organizowane 
przez badane zakłady pracy charakteryzuje znacznie mniejszy wskaźnik 
sezonowości, gdyż na miesiące letnie przypada tylko nieco ponad 50% 
ogółu wycieczek zorganizowanych w ciągu roku.

Jak wynika z ryciny 5, krzywa sezonowości wycieczek ogółem wy
kazuje dwa wyraźne maksima: zimowe — przypadające na marzec, ob
serwowane we wszystkich badanych zakładach pracy, oraz letnie — przy
padające na sierpień, ale wykazujące znaczne przesunięcia w czasie w po
szczególnych zakładach pracy.

Charakterystyczne ugięcie krzywej w lipcu i sierpniu obserwowane 
w niektórych zakładach wiązać należy z urlopami pracowników i wyko
rzystaniem taboru transportowego do przewozu pracowników na wcza
sy, co jest powszechnie praktykowane. Zależność tę potwierdza w pew
nym stopniu fakt, iż z kolei wrzesień jest w tych zakładach miesiącem, 
w którym koncentruje się największa liczba wycieczek. Z ryciny wynika 
także, iż miesiącem najmniej popularnym jest kwiecień.

Istotnego poglądu na zagadnienie kształtowania się sezonowości ru
chu turystycznego organizowanego w badanych zakładach pracy dostar-
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-------------- --- Wycieczki ogótem  Tarnów 
---------k---------k---- Chrzanów  Żywiec 

----------------Kraków

Ryc. 5. Sezonowość wycieczek w badanych zakładach pracy ogółem

Fig. 5. Seasonal character of excursions in institutions studied

cza analiza zjawiska w odniesieniu do poszczególnych wyróżnionych ro
dzajów wycieczek.

Jak wynika z ryciny 6, najwięcej wycieczek o charakterze krajoznaw
czym zorganizowano w miesiącu czerwcu, a następnie we wrześniu. War
to w tym miejscu zwrócić uwagę na to, iż miesiące te stanowią okres 
szczególnego nasilenia ruchu wycieczkowego młodzieży szkolnej. W su
mie na podstawie omawianej ryciny 6 można stwierdzić, iż okres sezonu 
dla turystyki krajoznawczej w badanej populacji zakładów trwa od ma
ja do października włącznie, przy czym kulminacje sezonu przypadają na 
czerwiec i wrzesień.
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Odmiennie kształtuje się sezonowość wyjazdów wypoczynkowych 
(ryc. 6). Krzywa sezonowości imprez o charakterze wypoczynkowym po
siada dwa wyraźne maksima, przypadające na marzec i sierpień. Nie
mniej szczyt sierpniowy ulega przesunięciu i w widoczny sposób różni
cuje badane zakłady. Usytuowanie drugiego szczytu sezonu w miesią
cach jesiennych należy wiązać z niezwykłą popularnością w niektórych 
ośrodkach wyjazdów na grzybobranie. Ogólnie jednak rzecz biorąc, wy
jazdy o charakterze wypoczynkowym cechuje o wiele wyższy stopień 
koncentracji w tradycyjnym sezonie, który obejmuje w zasadzie miesią
ce letnie. Duża popularność wyjazdów w marcu wynika z bliskości tere
nów górskich, na których miesiąc ten należy do najbardziej słonecznych 
w ciągu roku.

Zgoła inaczej od omówionych dotąd form wyjazdów przedstawia się 
w cyklu rocznym rozkład wycieczek na imprezy kulturalne. Sezonowość 
w tym przypadku nie pozostaje w większym związku z warunkami atmo
sferycznymi, a kształtuje się wyraźnie pod wpływem okresu szczególnego 
nasilenia działalności kulturalnej, który przypada na miesiące zimowe.

W konkluzji należy stwierdzić, że ruch turystyczny organizowany 
przez badane zakłady pracy, z uwagi na zróżnicowane w czasie nasilenia 
poszczególnych form wyjazdów, wykazuje stosunkowo równomierne roz-

.........................Wycieczki krajoznawcza -----------------------wycieczki na 
imp. kulturalne

— + — +— wypoczynkowa ---------------------- wycieczki na
imp. aportowe

Ryc. 6. Sezonowość według rodzajów wycieczek

Fig. 6. Seasonal character according to the type of excursions
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Tabela XV— Table XV

Rozkład wycieczek w ciągu roku w °/o ogółu wyjazdów
Plan of excursion in a year as compared with all trips (in %)

W tym w miesiącach
Ogółem I II III IV V VI VII VIII IX X XI XII

Wycieczki 100,0 3,4 5,5 6,8 5,0 10,1 13,1 13,7 14,3 13,0 9,4 4,2 1,3

mieszczenie w ciągu roku, co przedstawiono w tabeli XV. Jest to zatem 
pozytywna cecha ruchu turystycznego organizowanego przez zakłady 
pracy. Niemniej wydaje się, że z uwagi na bliskość atrakcyjnych terenów 
górskich organizatorzy turystycznych form wypoczynku powinni w szer
szym niż do tej pory stopniu uwzględniać możliwość wypoczynku w okre
sie zimy.

Wnioski

W rozwoju turystycznych form wypoczynku załóg pracowniczych za
szły istotne zmiany o charakterze jakościowym i ilościowym.

Zasługuje zwłaszcza na podkreślenie istotna ewolucja celów organi
zowanej turystyki. Obecnie, najogólniej rzecz biorąc, dominują wyciecz
ki o funkcjach wypoczynkowych i krajoznawczych.

Mimo dużej dynamiki rozwoju, aktualne rozmiary ruchu turystyczne
go organizowanego przez zakłady pracy nie zaspokajają istniejących 
w tym względzie potrzeb. Zjawisko to stanowi zresztą zasadnicze źródło 
dysproporcji występujących w strukturze socjalnej uczestników wycie
czek. Szansę zwiększenia liczby organizowanych imprez należy widzieć 
przede wszystkim w zracjonalizowaniu zasad i metod ich programowa
nia.

Znamienną cechą ruchu turystycznego organizowanego przez zakła
dy pracy jest jego koncentracja na obszarach i w miejscowościach o naj
wyższych walorach turystycznych. Wynika to w dużej mierze ze słabego 
zagospodarowania stref podmiejskich dla celów wypoczynku w czasie 
wolnym po pracy.

Z uwagi na stosunkowo szeroki wachlarz celów organizowanych wy
cieczek charakterystyczną cechą ruchu turystycznego jest niski wskaźnik 
sezonowości. Popularność wyjazdów wypoczynkowych w okresie zimy 
jest jednak niewielka.
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HeKOTopue oSmecTBeHHbie h reorpatpHHecKHe acrieKTM TypHCTHHecKHx <J>opM OTAbixa 

pa6OHHX KOJlJieKTHBOB

PE3IOME

Pa3paÓOTKa KacaeTCH ocoóoro Tana couna.ibHoft AearejibHOCTH npeanpHHTHii, KaKoii 
siBjiaeTCH ynoBjieTBopeHHe TpefioBaHaft OT/ibixa paóoHnx kojijickthbob b cBOÓOAHoe BpeMH.

HanepneHa 3«ecb sbojiiohhh <}>opM TypHCTHnecKoro OTflHxa kojijickthbob npe,nnpHHTHH, 
pa3Mep HBJieHHH, a TaioKe npoBeaeHa nonHTKa oiieHHTb creneHb yaoBJieTBopeHHH uy/KA 
b 3toh oÓJiacTH nyTĆM opraHH3OBaHHOft AeHTejibHOCTH npeAnpHHTHii.

TmaTeJibHOMy aHajnwy noflBeprajicH Bonpoc AHiiaMHKH opraHH3OBaHHoro OT«bixa pa- 
6ohhx KOJUieKTHBOB h 4>opMOBaHHe CTpyKTypH SKCKypcuii, paccMaTpnBaa ee Ha <j)OHe Heo«HO- 
po«Hbix Hy>KA OTAeJibHHX paóoHHX rpynn.

AHaAH3 yHHTHBaji TaKJKe 4>°pMOBaHHe reorpa4>HnecKHX aepr TypucTHnecKoro ABHHteHHH, 
opraHH3OBaHHoro b npeanpHHTHHx, ocoóeHHO xe, ero oóieM, rjiaBHbie HanpaBJieHHH, pa3- 
MemeHHe h ce30HH0CTb.

HacToamasi pagóra ocHOBaHa Ha pe3yjibTaTax HccJie«OBaHHH npoBe«eHHHx b HecKOJib- 
khx «ecHTKax npeAnpHHTHH JiOKaJiH3HpoB3HHbix b ropoACKHx npOMbiniJieHHbix ueHTpax Kpa- 
KOBCKoro pafioHa
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Sonie social and geographical aspects o£ tourism as a form of leisure among workers

SUMMARY

This paper concerns particular social activities of various institutions in meeting 
the leisure reąuirements of their Staff. The author presents the evolution of tourism 
as a way of spending leisure among workers, and also the extent of this phenomenon. 
He also attempted to determine whether, and to what extent, an institution can meet 
the needs of its staff by means of the organized activity.

Dynamics of organized free time as well as the type of excursions are analyzed. 
Excursions are discussed in relation to the different needs of particular staff groups. 
This analysis covered also geographical features of tourism organized by institutions, 
especially its rangę, main directions, distribution and seasonal character. This paper 
is based on the results of the investigations carried out in several institutions of the 
Cracow urban-industrial region.
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AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE
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Krzysztof Sobański, Mieczysław Tworzydło

Instytut Nauk Biomedycznych AWF w Krakowie 
Zakład Biomechaniki

Wartości diagnostyczne wybranych prób sprawności 
specjalnej u skoczków narciarskich

Diagnostic values of selected efiiciency tests for ski jumpers

Właściwy dobór zawodników do uprawiania określonej dyscypliny 
sportu czy konkurencji jest jednym z głównych problemów w pracy tre
nera. Zagadnienie to staje się tym bardziej palące, że obecny poziom spor
tu wyczynowego stawia coraz wyższe wymagania zawodnikom i trene
rom. Zmusza to do dalszych poszukiwań w kierunku określenia pewnych 
specyficznych warunków fizycznych i uzdolnień do poszczególnych kon
kurencji sportowych.

Okres startowy w skokach narciarskich trwa około */3 roku, pozo
stałe 2/3 poświęcone są na intensywny trening, którego efektywność, 
z braku dostatecznej liczby skoczni igielitowych, musi być sprawdzona za 
pomocą trafnego testu sprawności specjalnej, wysoko skorelowanego 
z wynikiem sportowym.

Poszukiwaniom zależności między sprawnością ogólną i specjalną 
a wynikiem różnych konkurencji poświęcono szereg prac z zakresu ta
kich dyscyplin, jak lekka atletyka, kolarstwo, zespołowe gry sportowe 
itd. Kaczmarczyk [4] uważa, że ,,dokładna analiza wyników prób kontrol
nych z okresu przygotowawczego, łącznie z analizą wyników uzyskanych 
przez danego zawodnika na nartach, pozwala trenerowi łatwiej określić 
przyczyny słabych wyników w sezonie głównym...”

Wydzielenie najważniejszych cech sprawności wpływających na wy
niki pozwoli na uniknięcie poważniejszych błędów w planowaniu tre
ningu.
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Praktyka sportowa i analiza biomechaniczna skoku narciarskiego wy
kazuje, że czynnikami wpływającymi na jego wynik są między innymi: 
szybkość, skoczność, siła dynamiczna. Oprócz tego na wynik mają wpływ 
jeszcze inne czynniki np. psychiczne, torbulencja skoczni narciarskich, 
unoszenie aerodynamiczne [3, 5].

Poszukiwania w niniejszym opracowaniu mają na celu uzyskanie od
powiedzi na pytanie, w jakim stopniu wynik sportowy u skoczków nar
ciarskich uzależniony jest od wyników stosowanych w praktyce prób 
sprawności specjalnej oraz która z tych prób jest najtrafniejsza.

Materiał i metoda

Badaniami objęto:
1) kadrę skoczków narciarskich — 10
2) kadrę dwuboistów klasycznych — 7
3) skoczków narciarskich i dwuboistów klasycznych z klubów:

WKS Legia — Zakopane — 4
LKS — Szczyrk — 1
KS Start — Zakopane — 2
TS Wisła-Gwardia Zakopane — 3
KKS Bielsko Biała — 2
BBTS Włókniarz — 1

Razem 30 zawodników

Rejestrowano wyniki prób sprawności specjalnej: bieg na 60 m ze 
startu niskiego, skok w dal z miejsca obunóż, pięcioskok obunóż, ośmio- 
skok naprzemianstronny. Wymienione próby poprzedzone rozgrzewką 
przeprowadzone były w jednakowych warunkach na obozach w roku 
1973 przez trenerów: Janusza Forteckiego, Jana Furmana, Jana Gąsio- 
rowskiego i Franciszka Kłaputa. Ich wyniki wykorzystali autorzy przy 
pisaniu niniejszego artykułu.

Za wynik w skokach narciarskich posłużyły rezultaty z Mistrzostw 
Polski Seniorów na dużej i średniej skoczni, rozgrywane jako eliminacje 
do Mistrzostw Świata w Falun.

Zawody odbywały się w Zakopanem w dniach 31 1 1974 na skoczni 
średniej o punkcie progresywnym 72 m oraz 3 2 1974 na skoczni dużej 
o punkcie progresywnym 102,5 m. Zawody były przeprowadzone zgodnie 
z regulaminem FIS-u. Ponadto zebrano wyniki w Przychodni Sportowo- 
-Lekarskiej w Zakopanem dotyczące: wieku zawodników, cech morfolo
gicznych (ciężar i długość ciała) oraz stażu zawodniczego.

Przy opracowaniu materiału zastosowano ogólnie znane elementy sta
tystyki matematycznej. Obliczenie korelacji umożliwiło ocenę powiązań 
zachodzących między wynikami prób sprawności specjalnej a wynikiem 
skoku narciarskiego.
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Wyniki

Wyniki zamieszczono w sześciu tabelach, które opatrzono omówię 
niem.

Tabela I — Table I

Średnie arytmetyczne cech morfologicznych badanych osob
ników

Arithmetical means of morphological features of the persons
examined

Badane cechy 
morfologiczne Al x±Sx R S V

Wiek 30 22,5±0,51 18,0— 28,0 2,8 12
Długość ciała 30 170,0 + 0,50 165,0—185,0 3,6 2
Ciężar ciała 30 67,2 ±0,70 60,0— 83,0 3,76 5

Strefa wiekowa optymalnych możliwości u skoczków narciarskich we
dług Ważnego mieści się w granicach 18—25 lat [8], Badana grupa pod 
względem wieku osiągnęła średnią 22,5 lat przy rozproszeniu od 18 do 
28 lat, czyli znalazła się w strefie optymalnych możliwości uzyskiwania 
sukcesów sportowych w tej dyscyplinie sportu.

Z przedstawionych w tabeli II danych możemy wnioskować na jakim 
poziomie układają się długości skoków na skoczni dużej i średniej, po
równując je z punktami progresywnymi na obu skoczniach. Natomiast 
średnie arytmetyczne przeprowadzonych prób sprawności specjalnej 
orientują nas o sprawności grupy.

Tabela II— Table II

Średnie arytmetyczne: długości skoków na dużej i średniej skoczni, wyniki prób spraw
ności specjalnej, liczba lat uprawiania skoków narciarskich

Arithmetical means of jump length on big and medium take-offs, results of special 
efficiency tests, period of ski jump practice

Średnie arytmetyczne 
badanych prób N x±Sx R S V

Długość skoków na dużej skoczni 30 89,70 ±1,6 73,75—102,0 8,7 9,0
Długość skoków na średniej skoczni 30 70,00 ±0,7 62,75— 76,75 0,39 0,56
Skok w dal z miejsca obunóż 30 2,62 ±0,02 2,34— 2,98 0,13 0,8
Pięcioskok obunóż 30 13,97 + 0,12 12,90— 15,40 0,69 5,0
Ośmioskok naprzemianstronny 30 22,19±0,19 19,70— 24,15 1,06 3,5
Bieg 60 m 30 7,99 ±0,07 7,3— 8,7 0,38 4,0
Liczba lat uprawiania skoków 
narciarskich

30 10,76±0,45 6,0 — 19,0 2,45 22,0
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Wyniki podane w tabeli III wykazują, że istnieje duża zależność mię
dzy próbami sprawności specjalnej a długością skoku na dużej skoczni. 
Największa korelacja zachodzi pomiędzy czasem biegu na 60 m, pięcio- 
skokiem obunóż a długością skoku na dużej skoczni. Mniejszy związek, 
jak wynika z badań, posiada próba skoku w dal z miejsca i ośmioskoku 
naprzemianstronnego.

Tabela III — Table III

Korelacja między długością skoku na dużej skoczni a wynikiem 
prób sprawności specjalnej

Correlation between length of jump on a big take-off and 
results of special efficiency tests

Tabela IV— Table IV

Próby sprawności 
specjalnej

Długość skoku na dużej 
skoczni

Bieg 60 m 0,52”
Skok w dal z miejsca obunóż 0,39'
Pięcioskok obunóż 0,49"
Ośmioskok naprzemianstronny 0,36'

• t° > p 0,02, "t0>po,oi; ••• t ° > P 0,00'1

Korelacja między długością skoku na średniej skoczni a wyni
kiem prób sprawności specjalnej

Correlation between length of jump on a medium take-off and 
results of special efficiency tests

Próby sprawności 
specjalnej

Długość skoku na średniej 
skoczni

Bieg 60 m 0,66
Skok w dal z miejsca obunóż 0,78
Pięcioskok obunóż 0,65
Ośmioskok naprzemianstronny 0,52

Jak widać z liczb przedstawionych w tabeli IV, najwyższa korelacja 
zachodzi między skokiem w dal z miejsca a długością skoku narciarskie
go na średniej skoczni. Nieco mniejszą zależność stwierdzono pomiędzy 
wynikiem biegu na 60 m oraz między pięcioskokiem obunóż a wynikiem 
skoku narciarskiego. Najmniejszą zależność stwierdzono między ośmio- 
skokiem naprzemianstronnym a wynikiem w skoku narciarskim na śred
niej skoczni.

Z zawartych w tabeli V danych można wnioskować, że wyniki prze
prowadzonych prób mają większy wpływ na zajętą lokatę (w skład któ
rej wchodzi długość skoku i nota za styl, czyli poprawne wykonanie sko
ku pod względem technicznym, aniżeli na długość skoku.
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Tabela V— Table V

Korelacja między zajętym miejscem w MP na dużej skoczni 
a wynikami prób sprawności specjalnej

Correlation between position in Polish Championship on a big 
take-off and results of special efficiency tests

Próby sprawności 
specjalnej

Długość skoku na średniej 
skoczni

Skok w dal z miejsca obunóż
Pięcioskok obunóż
Ośmioskok naprzemianstronny
Bieg 60 m

0,565
0,630
0,575
0,575

Tabela VI— Table VI

Korelacja pomiędzy zajętym miejscem w MP na średniej skocz
ni a wynikami prób sprawności specjalnej

Correlation between position in Polish Championship on a me
dium take-off and results of efficiency tests

Próby sprawności 
specjalnej

Długość skoku na średniej 
skoczni

Skok w dal z miejsca obunóż 0,56"

Pięcioskok obunóż 0,60"’

Ośmioskok naprzemianstronny 0,58"’

Bieg 60 m 0,57’"

Wszystkie współczynniki korelacji są istotne i wahają się w granicach 
od 0,56 do 0,60. Należy więc wysnuć wniosek, że zawodnicy uzyskujący 
lepsze wyniki we wszystkich przeprowadzonych próbach sprawności spe
cjalnej zajmują lepsze miejsca w skokach narciarskich.

Dyskusja

Poszczególne dyscypliny sportowe stawiają organizmowi ćwiczącego 
różne wymagania. Na podstawie stwierdzeń wynikających z analizy dy
namiki rozwoju indywidualnych wyników oraz obserwacji nad rozwojem 
i kształtowaniem sprawności ogólnej (siły, szybkości, wytrzymałości itp.) 
Ważny [8] rozróżnia trzy strefy wiekowe kształtowania się wyników 
sportowych u skoczków narciarskich:
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1. strefa pierwszych większych sukcesów (15—17 lat),
2. strefa optymalnych możliwości (18—25 lat),
3. strefa utrzymania wysokich wyników (26—30 lat).

Podział taki odpowiada dynamice osiągnięć każdego zawodnika: wzro
stowi wyników, najwyższemu poziomowi i jego stabilizacji. Wiek bada
nej grupy skoczków narciarskich ma poziom odpowiadający strefie opty
malnych możliwości. Porównując długość i ciężar ciała skoczków narciar
skich z czołowymi grupami przedstawicieli innych dyscyplin sportowych 
[9] stwierdzono duże ich podobieństwo ze sprinterami biegającymi na 
100 m, przy zaznaczeniu się niewielkiej przewagi średniej arytmetycznej 
długości i ciężaru ciała sprinterów. Porównywanie tych dwu grup spor
towców wydaje się uzasadnione, ponieważ osiągnięcie wysokiego wy 
niku w tych dyscyplinach zależy od podobnego poziomu rozwoju siły 
eksplozywnej. Najwyższy współczynnik korelacji skoku narciarskiego 
na średniej skoczni z próbą skoku w dal z miejsca świadczy o największej 
trafności tej próby. Zjawisko to jest łatwe do wytłumaczenia, gdyż struk
tura obu ruchów jest podobna.

Trzy pozostałe wysoko skorelowane cechy świadczą o poważnej roli 
wyników tych prób w przewidywaniu długości skoku narciarskiego.

Inaczej przedstawia się sytuacja korelacji pomiędzy próbami spraw
ności specjalnej a długością skoku na dużej skoczni. Najwyższy współ
czynnik korelacji zanotowano między długością skoku a szybkością za
wodnika w biegu na 60 m. Należy przypuszczać, że przyczyny tego zja
wiska tkwią w zdolnościach koordynacyjnych mających duże znacze
nie w obu konkurencjach.

Sumując powyższe spostrzeżenia można stwierdzić, że w badanej gru
pie istnieje bardzo istotna zależność między długością skoku na dużej 
i średniej skoczni a wynikami sprawności specjalnej. W konkurencji, ja
ką są skoki narciarskie, liczy się nie tylko długość skoku, lecz także tech
nika jego wykonania.

Według Fidelusa [10], ,,skuteczną techniką jest ta, która przy tym 
samym poziomie talentu ruchowego, cech motorycznych i psychicznych 
zawodnika oraz w tych samych warunkach daje możliwość osiągnięcia 
lepszego rezultatu sportowego".

Podobne wnioski wysnuwa Zaciorski [11, 12], który uważa, że „wy
nik sportowy równa się sumie techniki i cech motorycznych". Poziom 
rozwoju cech sprawności ocenia się za pomocą odpowiednich testów. Na
wet wyniki testu koordynacyjnie łatwego, jak na przykład skoku w dal 
z miejsca, zależą od techniki, czyli sposobu wykonywania tej czynności 
ruchowej. Dlatego przy zastosowaniu testu dotyczącego techniki ruchu 
nie ma pewności, czy charakteryzuje on wyłącznie technikę ruchów, czy 
też technikę i cechy motoryczne. Wysoko skorelowane wyniki pomiędzy 
zajętym miejscem (długość i technika skoku narciarskiego) a próbami
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sprawności specjalnej świadczyłyby o tym, że im bardziej zawodnik jest 
uzdolniony ruchowo, tym lepsze wyniki uzyskuje w próbach sprawności 
specjalnej i wyższą lokatę na zawodach.

Wnioski

1. Badana grupa pod względem wieku i stażu uprawiania skoków 
narciarskich znajduje się w okresie osiągania najlepszych wyników.

2. Poziom rozwoju cech morfologicznych badanej grupy jest podob
ny do obserwowanego u sprinterów.

3. Stwierdzono dużą zależność między wynikami prób sprawności spe
cjalnej a długością skoków na średniej skoczni, natomiast mniejszą za
leżność w przypadku skoków na dużej skoczni.

4. Zależność między miejscem uzyskanym na głównych zawodach 
a wynikami prób sprawności specjalnej jest większa niż między długoś
cią skoku a wynikami prób sprawności specjalnej.

5. Najlepsza pod względem diagnozy odnośnie do długości skoku na 
średniej skoczni okazała się próba skoku w dal z miejsca.

6. Wynik próby pięcioskoku jest najwyżej skorelowany z zajętym 
miejscem na skoczni średniej i dużej.
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AHarHOCTHHeCKOe flOCTOHHCTBO H36paHHMX HCIIblTaHHH CtieUHaJlBHOH nOArOTOBKH 

J1M>KHMX npuryHOB

PE3IOME

PIcnbiTanna ómjih npoBeaeHH Ha 30 jibi5KHbix npbiryHax b BO3pacTe ot 18 flo 28 JieT, 
npHHHMaiomHx ynacTue b HeMnaoHaTe rionbiiiH b 1974 roay. CraTHCTHiecKOMy aHajnuy 
noABeprHyTbt pe3yjibTaTH nojiyaeHHbie Ha 3THX copeBHOBaHHax, a TaKJKe noJiyaeHHbie paHb- 
me pe3yjibTaTbi cneu,najibHoft nojtroTOBKH: 6er Ha 60 m c hh3koto cTapTa, npbi>«OK b AJiHHy 
c MecTa oóeHMH HoraMH, nsminpbDKOK ofieHMH HoraMH, BocbMHnpbiwoK c nonepeMeHHbiM 
ABHJKeHHeM hot.

Bbi/ia yTBepjKfleHa Koppe^aitna Mex«y pe3yjibTaTaMH HcnuTaHHH cneitHajibHoft nojiro- 
TOBKH H MeCTOM IIOJiyHeHHblM B COpeBHOBaHHHX.

Hanóojiee jmarHOCTHaecKHM, no OTHOUieHHio k ajihhc npbitKKa Ha cpetmeM TpaMnjiHHe, 
OKa3a,aocb HcnbtTaHHe Ha npbi>KOK b tumny c MecTa.

Diagnostic values of selected efficiency tests for ski jumpers

SUMMARY

30 ski jumpers, aged 18—28, starting in the all-Poland Senior Championships in 
1974, were examined. The scores obtained by then and their previous results in special 
efficiency test (i.e. 60 m men, with Iow start, standing long jump, pethajump on both 
feet, alternate octojump) were worked out statistically.

It was found that the results of special effeciency tests and the place won in 
Championships were correlated. From the diagnostic point of view the test for long 
jump was the most valuable in reference to the length on a medium jumping track.



AKADEMIA WYCHOWANIA FIZYCZNEGO W KRAKOWIE
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Władysław Stawiarski

Instytut Wychowania Fizycznego i Sportu AWF w Krakowie 
Zakiad Gier Sportowych

Motywy działalności sportowej młodzieży 
w wybranych grach zespołowych

Teenagers' motives for playing selected team games

Wstęp

Dynamiczny rozwój cywilizacji całego świata, zwłaszcza w zakresie 
mechanizacji, zmusza społeczeństwo do szukania właściwych środków, ■ 
umożliwiających skuteczne przeciwdziałanie ujemnym skutkom tego pro
cesu.

W chwili obecnej zdecydowana większość naszego społeczeństwa jest 
zdania, że środkiem tym, najwartościowszym pod względem zdrowotnym, 
jest wychowanie fizyczne, sport, rekreacja i turystyka, a więc możliwie 
różnorodne formy ruchu. Przy tak szerokich możliwościach oddziaływania 
na rozwój układów czynnościowych oraz morfologię człowieka trudno 
jest znaleźć inne równie wartościowe sposoby postępowania, których ce
le i efekty spełniałyby postulaty związane z utrzymaniem możliwie naj
lepszego stanu zdrowia.

Jeśli zatem stosowanie wyżej wymienionych form ruchu zapewnia 
właściwy stan zdrowia, to należy dążyć do ich propagowania i praktyko
wania. Wydaje się oczywiste, że istotne znaczenie mają tu zwłaszcza 
wszelkie poczynania dążące do uaktywnienia ruchowego młodzieży. Nic 
więc dziwnego, że wychowanie fizyczne i sport są dla tej grupy społe
czeństwa najważniejszymi elementami wszechstronnego kształtowania 
organizmu.
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Motywy, dla których młodzież podejmuje decyzję wiążącą się z roz
poczęciem uprawiania sportu wyczynowego, są różne. E. Wasilewski [18] 
w swoich publikacjach na temat motywów działalności sportowej [18, 19, 
20] wymienia szereg autorów, którzy zajmowali się tym problemem, 
przedstawiając zarazem ich poglądy w tej sprawie. Podkreśla on, że 
współcześni teoretycy uważają, iż motywy należy rozpatrywać w bardzo 
ścisłym związku z potrzebami, które tkwią w instynkcie samozachowaw
czym człowieka.

Do teoretyków tych zaliczani są Hillgard, Rubenstein, Puni, Pieter, 
uznający potrzeby materialne i kulturalne, a następnie Morgan, M.C. She- 
rif oraz Reykowski [13], Wszyscy oni, reprez*entując podobne stanowiska, 
rozróżniają motywy:

1) biogeniczne (biologiczne),
2) egogeniczne (psychiczne),
3) socjogeniczne (społeczne).
Uznając słuszność wymienionych teorii możemy zatem podzielić mo

tywy na endogeniczne i egzogeniczne. Podział ten, jak się wydaje, obej
muje wszelkie możliwe czynniki motywacyjne, a przy tym jest bardzo 
prosty. Motywy endogeniczne będą skupiały wszystkie te, które są wy
nikiem wewnętrznych potrzeb uwzględniających całą skalę różnorodnych 
zainteresowań i stanów psychicznych, natomiast egzogeniczne dotyczą 
motywów wywołanych przez czynniki zewnętrzne. Tak więc można przy
jąć, że podział ten ma logiczne uzasadnienie i w związku z tym może być 
w próbach usystematyzowania powyższych zagadnień stosowany .

Jest rzeczą w każdym problemie istotną, aby nie poprzestać na do
tychczasowych badaniach, lecz w dalszym ciągu gromadzić materiał i sta
rać się na podstawie wnikliwych analiz potwierdzać wyniki lub, w razie 
gdy taka ewentualność zaistnieje, odkrywać nowe powiązania i zależ
ności.

Cel

Praca niniejsza ma na celu, na podstawie zebranego materiału doty
czącego motywów działalności sportowej w grupach dziewcząt i chłop
ców uprawiających koszykówkę, piłkę ręczną i siatkówkę, umożliwienie 
wnikliwego spojrzenia na szereg spraw związanych z omawianym prob
lemem. Do spraw tych zaliczyć należy:

1) stwierdzenie różnic występujących przy wyborze motywów dzia
łalności sportowej pomiędzy badanymi grupami, z uwzględnieniem po
działu na płeć i dyscypliny sportowe;

2) ustalenie różnic wynikających z ilości wybranych czynników mo
tywacyjnych w badanych grupach;

3) określenie różnic wewnątrzgrupowych zachodzących w obrębie 
poszczególnych zespołów czynników motywacyjnych.
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Charakterystyka badanych grup

Badaniami objęto ogółem 1170 młodzików i młodziczek oraz juniorów 
i juniorek młodszych i starszych uprawiających koszykówkę, piłkę ręcz
ną i siatkówkę w 35 klubach sportowych województw krakowskiego, ka
towickiego, wrocławskiego i poznańskiego.

Tabela I — Table I

The boys' age

Dyscyplina

Wiek

Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba »/o

13 lat 7 10 3 20 3

14 lat 21 22 7 50 8

15 lat 39 47 18 104 18

16 lat 48 50 46 144 24

17 lat 43 36 64 143 24

18 lat 42 35 62 139 23

Razem 200 200 200 600 100

Tabela II — Table II

The girls' age

Dyscyplina

Wiek

Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka
<

Ogółem

liczba %

13 lat 28 10 4 42 7

14 lat 47 26 20 93 16

15 lat 41 44 66 151 27

16 lat 38 29 55 122 21

17 lat 33 36 39 108 20

18 lat 13 25 16 54 9

Razem 200 170 200 570 100
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Tabela III — Table III

The school — Professional work of boys

Dyscyplina

Szkoła
Praca

Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba »/o

Podstawowa 38 69 14 121 21
Ogólnokształcąca 58 24 58 140 24
Zawodowa 96 93 118 307 50
Wyższa 2 4 — 6 1
Praca zawodowa 6 10 10 26 4

Razem 200 200 200 600 100

Tabela IV — Table IV

The school — professional work of girls

Dyscyplina
Szkoła'\_
Praca

Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba »/o

Podstawowa 98 59 51 208 37
Ogólnokształcąca 58 28 96 182 32
Zawodowa 39 79 49 167 29
Wyższa 1 — — 1 —
Praca zawodowa 4 4 4 12 2

Razem 200 170 200 570 100

Bliższe dane uwzględniające płeć, wiek badanych i dyscypliny spor
towe zawarte są w tabelach I i II. Pod względem płci i dyscyplin sporto
wych grupy są prawie jednakowe. Wyjątek stanowi piłka ręczna dziew
cząt reprezentowana nieco mniej licznie. 65—70°/o wszystkich badanych 
skupiało się w trzech kategoriach wiekowych. Dla młodzieży męskiej by
ły to lata 16—18, a dla dziewcząt 15—17.

Kolejne tabele (III i IV) informują, ilu osobników objętych badaniem 
uczęszczało do szkół, a ilu pracowało zawodowo. Biorąc pod uwagę mło
dociany wiek zawodników i zawodniczek jest rzeczą oczywistą, że zde
cydowana większość badanych to młodzież ■ szkolna (97%), z tym że 
w grupach chłopców najwięcej uczniów było związanych ze szkolnict
wem zawodowym, a w grupach dziewcząt z ogólnokształcącym. Jest to 
zgodne z wynikami licznych publikacji i danych statystycznych, na pod
stawie których stwierdza się, że chłopcy w znacznie większym stopniu 
niż dziewczęta wybierają szkolnictwo zawodowe.

Pochodzenie społeczne przedstawiono w tabelach V i VI. Okazuje się, 
że układ w obu grupach jest identyczny (patrz wartości procentowe). Zde-
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Tabela V Table V

Social class of boys

Dyscyplina

Pochodzenie
Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba •/o

Inteligencja prac. 90 83 90 263 44
Robotnicze 101 102 92 295 49
Chłopskie 9 3 11 23 4
Inne — 12 7 19 3

Razem 200 200 200 600 100

Tabela VI — Table VI

Social class of girls

Dyscyplina

Pochodzenie
Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba «/o

Inteligencja prac. 86 60 108 254 44
Robotnicze 106 97 76 279 49
Chłopskie 2 9 10 21 4
Inne 6 4 6 16 3

Razem 200 170 200 570 100

Tabela VII — Table VII

Beginning of practising gualified sport — boys

^^^Dyscyplina

Wiek
Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba «/o

8 lat 1 2 3 0,5
9 lat 13 24 7 44 7,5

10 lat 18 12 15 45 7,5
11 lat 13 21 9 43 7
12 lat 26 46 32 104 17,5
13 lat 36 41 25 102 17,5
14 lat 46 33 38 117 19
15 lat 30 18 35 83 14
16 lat 17 5 23 45 7,5
17 lat 14 14 2

Razem 200 200 200 600 100
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Tabela VIII — Table VIII

Beginning of practising gualified sport — girls

Dyscyplina

Wiek Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Ogółem

liczba °/o

8 lat 3 2 — 5 1
9 lat 10 2 11 23 4

10 lat 14 6 14 34 6
11 lat 13 8 10 31 5
12 lat 50 42 36 128 22,5
13 lat 61 53 45 159 28
14 lat 37 40 49 126 22,5
15 lat 12 14 30 56 10
16 lat — 3 5 8 1

Razem 200 170 200 570 100

cydowana większość badanych rekrutuje się z grup społecznych repre
zentujących pracowników fizycznych i umysłowych.

Dopełnieniem informacji dotyczącej charakterystyki badanych grup 
jest wypowiedź uwzględniająca wiek, w którym rozpoczęto uprawiać 
sport zawodniczo w jakiejkolwiek dyscyplinie sportowej (tab. VII i VIII). 
Porównanie wyników wskazuje na istniejące analogie, bez względu na 
płeć i dyscyplinę sportową. Okazuje się, że większość badanej młodzieży 
(55°/o chłopców i 73°/o dziewcząt) zdecydowała się rozpocząć życie spor
towe w wieku 12—14 lat.

Metoda

Materiał do niniejszej pracy został zebrany za pomocą kwestionariu
sza, zawierającego punkty dotyczące spraw osobowych badanego, pyta
nia na temat atmosfery istniejącej w środowisku (rodzice, szkoła, kole
dzy), w sprawach dotyczących sportu oraz zestaw różnorodnych czyn
ników motywacyjnych, które zadecydowały o rozpoczęciu działalności 
sportowej.

Badany miał możność dokonania dowolnej ilości wyborów spośród 
czynników znajdujących się w kwestionariuszu. Podczas podejmowania 
decyzji porozumiewanie się z innymi badanymi nie było dozwolone.

Wyniki

A. Atmosfera środowiska

Sprzyjająca lub nieżyczliwa atmosfera istniejąca w środowisku przy 
wszelkiego rodzaju poczynaniach wokół badanego zjawiska będzie sta
nowiła bardzo istotny czynnik mający wpływ na końcowe wyniki.
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Tabela IX — Table IX

Parents' sport career and sport interests — boys

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka Razem

tak nie tak nie tak nie tak nie

Uprawianie ojciec 47 153 73 127 64 136 184 416
sportu matka 17 183 19 181 20 180 56 544

Zainteresowanie ojciec 147 53 158 42 138 62 443 157
sportem matka 39 161 47 153 59 141 154 455

Tabela X — Table X

Parents' sport career and sport interests — girls

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka Razem

tak nie tak nie tak nie tak nie

Uprawianie ojciec 59 141 37 133 85 115 181 389
sportu matka 26 174 16 154 42 158 84 486

Zainteresowanie ojciec 167 33 151 19 164 36 482 88
sportem matka 69 131 57 113 95 105 221 349

Aby w interesującym nas przypadku, to jest przy decyzji o podjęciu 
działalności sportowej, uzyskać na ten temat odpowiednie informacje, 
uwzględniono w kwestionariuszu pytania wyjaśniające stanowisko ro
dziców, władz szkoły i kolegów do spraw sportu.

Tabele IX i X zawierają dane, w których badana młodzież informuje 
o sprawach dotyczących uprawiania sportu przez rodziców i o ich zain-

Tabela XI — Table XI

ch2 test for significance of fraction differences — boys

Uprawianie 
sportu przez 
rodziców

Dziewczęta

Koszykówka
Piłka ręczna 
Siatkówka

u=4,167
u=6,428
u=5,405

Razem u=9,052

Chłopcy

Koszykówka
Piłka ręczna 
Siatkówka

u=3,931
u=2,992 
u=4,506

Razem u=6,746
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Tabela XII — Table XII

ch2 test for significance of fraction differences — girls

Chłopcy

Koszykówka
Piłka ręczna
Siatkówka

u = 10,822
u=ll,2 
u= 7,8

Zainteresowa
nia rodziców 
sportem

Razem u=17,123

Dziewczęta

Koszykówka
Piłka ręczna 
Siatkówka

u= 9,959 
u = 10,358 
u= 7,337

Razem u=15,801

teresowaniach tą dziedziną życia społecznego. Duże różnice zaistniałe 
w uzyskanych wynikach w pozycjach ojciec i matka zasugerowały celo
wość zastosowania kryteriów statystycznych (test chi-kwadrat na istot
ność różnic frakcji). Kolejne zestawienia (tab. XI i XII) zapoznają z wy
nikami tych obliczeń pozwalającymi na stwierdzenie, że we wszystkich 
przypadkach występujące różnice są statystycznie znamienne (istotność 
na poziomie 0,05 zachodzi gdy u = 1,98).

Następne tabele zawierają rezultaty dotyczące akceptacji przez ro
dziców udziału dziecka w życiu sportowym (XIII i XIV), a także atmosfe
ry w szkole i stanowiska dyrekcji oraz kolegów w tej samej sprawie (XV 
i XVI). Wielkości procentowe obliczone dla obu grup płciowych w bada-

Tabela XIII — Table XIII

Parents’ attitude towards sport practised by their children — groups of boys

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka

Razem
liczba »/o

zabraniali 32 39 28 99 17
Stanowisko nie zabraniali 168 161 172 501 83
rodziców niechętni 4 7 11 22 4

chętni 196 193 189 578 96

Tabela XIV — Table XIV

Parents' attitude towards sport practised by their children ■— groups of girls

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka

Razem
liczba %

zabraniali 20 4 17 41 7
Stanowisko nie zabraniali 180 196 183 529 93
rodziców niechętni 7 13 8 28 5

chętni 193 157 192 542 95

434



Tabela XV Table XV

Attitude and atmosphere of the millieu — boys

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka

Razem
liczba %

Atmosfera przychylna 156 166 168 490 82
w szkole nieprzychylna 44 34 32 ,110 18

Stanowisko przychylne 139 153 151 443 74
dyrekcji szkoły nieprzychylne 61 . 47 49 157 26

Stanowisko przychylne 196 197 196 589 98
kolegów nieprzychylne 4 3 4 11 2

Tabela XVI Table XVI

Attitude and atmosphere of the millieu — girls

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna

Siatków
ka

Razem
liczba °/o

Atmosfera przychylna 175 155 176 506 89
w szkole nieprzychylna 25 15 24 64 11

Stanowisko przychylne 175 143 164 462 81
dyrekcji szkoły nieprzychylne 25 27 36 108 19

Stanowisko przychylne 200 170 199 569 100
kolegów nieprzychylne — — 1 1 —

nych dyscyplinach wskazują wyraźnie na olbrzymią przewagę odpowie
dzi oceniających istniejący klimat jako sprzyjający. Pewne zastrzeżenia 
może tylko budzić stanowisko kierownictwa niektórych szkół zajmują
cych według opinii badanych nie zawsze przychylne stanowisko (chłop
cy 26%, dziewczęta 19% ocen negatywnych).

Należy podkreślić zgodność wypowiedzi dziewcząt i chłopców. Wyją
tek stanowi liczba rodziców zabraniających uprawiania sportu. Z uzys
kanych informacji wynika, że w grupach męskich o 10% więcej rodzi
ców niż w grupach żeńskich nie wyraziło zgody na uprawianie przez dzie
ci sportu.

B. Motywy

Globalne wyniki, dokonanych za pomocą kwestionariusza wyborów 
czynników motywacyjnych uszeregowanych problemowo, przedstawia 
tabela XVII. Ze względu na to, że przeprowadzenie wnikliwej analizy uzy
skanych wyników wymagałoby zbyt wiele czasu, wydaje się rzeczą słu-
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szną ustalenie tylko pewnych charakterystycznych faktów. Jednym z nich 
zasługującym na podkreślenie to duża zgodność dokonanych wyborów 
w poszczególnych dyscyplinach sportowych. Zjawisko to występuje za
równo w grupach chłopców, jak i dziewcząt i świadczy o podobnych od
czuciach i wewnętrznych przekonaniach badanej młodzieży.

Kolejne spostrzeżenie wynikające z analizy tabeli XVII dotyczy róż
nic, jakie zaznaczają się pomiędzy zespołami czynników motywacyjnych. 
Wysnucie bardziej precyzyjnych wniosków w tym względzie umożliwiają 
sporządzone zestawienia (tab. XVIII i XIX), które zawierają liczbowe 
i procentowe wartości średnie, obliczone dla pięciu zespołów motywacyj
nych. Z danych tych wynika, że biorąc pod uwagę zarówno podział na 
dyscypliny sportowe, jak i grupy płciowe, wybór dotyczył najczęściej 
zespołu czynników zdrowotnych (30%), a następnie emocjonalnych 
(25%), z tym że ten ostatni wybór zaakcentowany został w grupie dziew
cząt. Pozostałe trzy zespoły czynników, zdaniem badanych, wpłynęły 
w znacznie mniejszym stopniu na decyzję dotyczącą uprawiania sportu 
wyczynowego. Najniżej z nich został oceniony wpływ środowiska, a po-

Mean values in sets of motives — boys

Tabela XVIII — Table XVIII

Zespoły czynników
Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

liczba »/o liczba °/o liczba °/o

Wpływ środowiska 34 13 52 16 48 14
Czynniki ambicjonalne 51 20 58 17 54 16
Czynniki zdrowotne 76 29 96 29 108 33
Czynniki propagandowe 42 16 58 17 48 14
Czynniki emocjonalne 58 22 68 21 76 23

Razem 261 100 332 100 334 100

Tabela XIX — T a b 1 e XIX

Mean values in sets of motives ■— girls

Zespoły czynników
Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

liczba »/o liczba »/o liczba •/o

Wpływ środowiska 46 18 34 14 42 12
Czynniki ambicjonalne 38 14 37 15 44 13
Czynniki zdrowotne 70 26 66 28 104 31
Czynniki propagandowe 42 16 42 18 59 17
Czynniki emocjonalne 70 26 61 25 93 27

Razem 266 100 240 100 342 100

438



Tabela XX — Table XX

chi2 values in, multi-field table — boys

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna Siatkówka Ra

zem
Ra
zem

1.
Wpływ środowiska

f
F

f—F 
(f—F)2 : F

34
37,73

—3,73
0,36

52
47,99

+4,01
0,33

48
48,28

—0,28
0,002

134
14,4%

0,692

2.
Czynniki ambicjonalne

f
F 

f—F
(f—F)2 : F

51
45,89 

+ 5,11
0,57

58
58,38

—0,38
0,002

54
58,72

—4,72
0,38

163
17,6%

0,952

3.
Czynniki zdrowotne

f
F

f—F 
(f—F)2 : F

76
78,84 

—2,84
0,1

96
100,28 
—4,28

0,18

108
100,89
+ 7,11

0,50

280
30,2%

0,760

4.
Czynniki propagandowe

f
F

f—F 
(f—F)2 : F

42
41,67

+ 0,33
0,003

58
53,0

+ 5
0,47

48
53,33

—5,33
0,53

148
16,0%

1,003

5.
Czynniki emocjonalne

f
F 

f—F 
(f—F)2 : F

58
56,87

+ 1,13
0,02

68
72,35

—4,35
0,262

76
72,78

+3,22
0,14

202

21,8%
0,422

Razem 261 332 334
927

100% 3,849

nadto w grupach żeńskich czynniki ambicjonalne. Nasuwa się pytanie, 
czy w grupach tak dziewcząt jak i chłopców zachodzą istotne różnice 
między zespołami czynników motywacyjnych a dyscyplinami sportowy
mi. Wypowiedzi na ten temat przedstawiono w tabelach XX i XXI. 
W świetle testu chi-kwadrat w tablicy wielopolowej nie stwierdzono ta
kich różnic (wartość chi-kwadrat 3,849 dla grupy chłopców i 4,697 dla 
dziewcząt jest mniejsza od wartości chi-kwadrat na poziomie 0,05 wyno
szącej w tym przypadku 15,51).

Natomiast istnieje zróżnicowanie czynników motywacyjnych we 
wszystkich dyscyplinach tak chłopców, jak i dziewcząt. W tym względzie 
można ustalić następującą kolejność czynników motywacyjnych:

Zawodnicy
1. zdrowotne 280 30,2%
2. emocjonalne 200 21,8%
3. ambicjonalne 163 17,6%
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Tabela XXI — Table XXI

chi2 values in multi-field table — girls

Koszy
kówka

Piłka 
ręczna Siatkówka Ra

zem
Ra
zem

1.
Wpływ środowiska

f 
F

f—F 
(f—F)2 : F

46
38,27

+ 7,73
1,561

34
34,53 

—0,53
0,008

42
49,20

—7,20
1,054

122
14,4%

2,623

2.
Czynniki ambicjonalne

f 
F 

f—F 
(f—F)2 : F

38
37,33

+0,67
0,012

37
33,68

+ 3,32
0,327

44
47,99

—3,99
0,332

119
14,0%

0,671

3.
Czynniki zdrowotne

f
F

I—F 
(f—F)2 : F

70
75,28

—5,28
0,370

66
67,93

—1,93
0,055

104
96,79 

+ 7,21
0,537

240
28,3%

0,962

4.
Czynniki propagandowe

f
F 

f—F 
(f—F)2 : F

42
44,86

—2,86
0,182

42
40,47

+ 1,53
0,058

59
57,67

+ 1,33
0,031

143
16,9%

0,271

5.
Czynniki emocjonalne

f
F

f—F 
(f—F)2 : F

70
70,26

—0,26
0,001

61
63,40

—2,40
0,091

93
90,34

+ 2,66
0,078

224
26,4%

0,170

Razem 266 240 342
848

100% 4,697

4. propagandowe 148 16,0%
5. wpływ środowiska 133 14,4%

Razem: 924 100%

Zawodniczki
1. zdrowotne 240 28,2%
2. emocjonalne 224 26,4%
3. propagandowe 146 17,0%
4. wpływ środowiska 122 14,4%
5. ambicjonalne 119 14,0%

Razem: 851 100%

Analiza powyższych zestawień pozwala na stwierdzenie, iż w grupach 
chłopców czynniki ambicjonalne odgrywają istotnie większą rolę niż 
u dziewcząt. Wartość testu u na istotność różnic frakcji wynosi 2,514

440



Tabela XXII — Table XXII

chi2 values for significance of °/o differences — boys

Tabela XXIII — Table XXIII

Zespoły czynników Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Wpływ środowiska r= 21,4 r= 19,4 r = 26,7
Czynniki ambicjonalne r = 43,6 r = 61,7 r = 40,5
Czynniki zdrowotne r= 4,8 r= 2,3 r= 7,2
Czynniki propagandowe r = 3,6 r= 8,4 r= 8,0
Czynniki emocjonalne r = 30,9 r= 14,6 r= 17,6

chi2 values for significance of °/o differences — girls

Zespoły czynników Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka

Wpływ środowiska r = 26,3 r = 33,3 r= 16,4
Czynniki ambicjonalne r = 28,5 r = 16,5 r = 19,5
Czynniki zdrowotne r= 11,0 r= 2,5 r= 11,6
Czynniki propagandowe r = 17,3 r = 12,3 r = 12,6
Czynniki emocjonalne r = 23,l r = 22,0 r = 24,5

i przewyższa wartość krytyczną u0jo5 = 1.98. W pozostałych zespołach nie 
stwierdzono różnic międzypłciowych.

Ostatnia uwaga nasuwająca się w wyniku analizy tabeli XVII dotyczy 
istnienia znacznych różnic wewnątrz tego samego zespołu czynników. 
Obliczone wartości testu chi-kwadrat na istotność różnic procentów dla 
najczęściej i najrzadziej wybieranego czynnika w poszczególnych zespo
łach wykazały (patrz tab. XXII i XXIII), że — z wyjątkiem czynników 
zdrowotnych w piłce ręcznej dziewcząt i chłopców oraz czynników pro
pagandowych w koszykówce chłopców — wszystkie zachodzące różnice 
są statystycznie istotne. Szczególnie silnie zaznaczają się one w czynni
kach ambicjonalnych w grupach chłopców. Rozważając na podstawie ta
beli XVII bardziej wnikliwie zespół czynników ambicjonalnych możemy 
stwierdzić, że np. w grupie piłkarzy ręcznych na 200 badanych 123 wy
brało „chęć współzawodnictwa, rywalizacji, walki", a tylko 18 „chęć za
imponowania". Podobnie było w koszykówce i siatkówce, gdzie jeszcze 
mniejszym uznaniem od „chęci zaimponowania" cieszyło się „dążenie do 
uzyskania sławy i rozgłosu".

Uzupełnieniem omówienia opracowanego materiału będzie analiza 
wyników uwzględniających podział czynników na endo- i egzogeniczne. 
Z ustawionych tematycznie zespołów trzy z nich, a mianowicie, czynni
ki zdrowotne, emocjonalne i ambicjonalne uznać należy za endogenicz- 
ne, natomiast propagandowe i wpływ środowiska za egzogeniczne.
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Tabela XXIV — Table XXIV

U — test values for significance of fraction differences

Dyscyplina

Płeć

Koszykówka Piłka ręczna Siatkówka Razem

Chłopcy 2,67 2,11 3,44 4,84

Dziewczęta 1,44 2,22 3,22 3,28

W celu porównania obu tych grup obliczono, dla każdej dyscypliny 
oddzielnie, średnie liczbowe tak w konkurencji zawodniczek, jak i za
wodników, a następnie zastosowano test u na istotność różnic frakcji. 
Uzyskane wyniki są jednoznaczne (tab. XXIV), okazało się bowiem, że 
we wszystkich przypadkach, z wyjątkiem koszykówki dziewcząt, stwier
dza się istotne różnice na korzyść czynników endogenicznych.

Dyskusja

Przystępując do zbierania materiału do niniejszej pracy trudno było 
przewidzieć, nawet w przybliżeniu, jej wyniki i różnice, jakie mogą wy
stąpić między grupami przy uwzględnieniu podziału na dyscypliny spor
towe i płeć.

Materiał ten zebrano wśród młodzieży w wieku 13—18 lat uprawiają
cej sport w klubach działających w ośrodkach miejskich. W tej sytuacji 
jest to prawie w lOO®/o młodzież szkolna, a skład socjalny badanych grup 
wskazuje tak u dziewcząt, jak i u chłopców na zdecydowaną przewagę 
dzieci pochodzenia robotniczego i inteligenckiego. Godne podkreślenia 
jest, iż obie grupy płciowe mają pod tym względem identyczny układ pro
centowy. Wiek rozpoczęcia uprawiania sportu zawodniczo wskazuje na 
dużą rozpiętość lat zarówno w grupach chłopców, jak i dziewcząt. Dla 
wyjaśnienia należy dodać, że młodzież objęta badaniami rozpoczęła upra
wiać sport zawodniczo od różnych dyscyplin, a nie tylko od koszykówki, 
piłki ręcznej czy siatkówki. W najniższych kategoriach wiekowych 
(8 i 9 lat) sportem tym było najczęściej pływanie.

Z analizy tabel VII i VIII wynika, że we wcześniejszym okresie (8—11 
lat) więcej decyzji w sprawie przynależności do klubów sportowych pod
jęli chłopcy. Jest to niezgodne z rozwojem biologicznym (dziewczęta doj
rzewają szybciej), lecz być może jest wynikiem szybciej kształtujących 
się u przedstawicieli płci męskiej cech charakterologicznych decydują
cych o większej śmiałości, samodzielności i inicjatywie.
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Porównując układy zachodzące w różnych dyscyplinach należy zwró
cić uwagę na piłkarzy ręcznych, którzy wcześniej niż ich koledzy i kole
żanki, a zwłaszcza piłkarki ręczne, rozpoczęli uprawianie sportu.

Nasuwa się uwaga, czy nie zachodzi tu powiązanie z budową ciała 
i czy nie w tym kontekście należy rozpatrywać powyższy fakt, gdyż część 
materiału, która dotyczyła cech morfologicznych, mówi nam o tym, że 
piłkarzy ręcznych cechowała przede wszystkim mocna budowa ciała, co 
mogło mieć wpływ na szybsze dojrzewanie, a tym samym kształtowanie 
się cech psychofizycznych.

Przedstawione wyniki dotyczące problemu uprawiania przez rodziców 
sportu i interesowania się nim wykazały na ogół wielkie zrozumienie dla 
tej sprawy, z tym że między ojcem a matką zachodzą różnice statystycz
nie istotne na korzyść ojców, co zresztą jest zgodne z socjologicznymi 
układami. Istnieje również zrozumienie dla spraw sportu w szkole i wśród 
kolegów, choć stanowisko dyrekcji niektórych szkół jest, zwłaszcza zda
niem chłopców, nie zawsze zgodne z duchem czasu.

Bardziej wnikliwa analiza wyników dotyczących motywacji pozwala 
na uwypuklenie w dyskusji pewnych ciekawych zjawisk.

Wydaje się godne szczególnego podkreślenia, że badani, bez względu 
na rodzaj dyscypliny, dokonali na ogół zgodnego wyboru czynników mo
tywacyjnych (tab. XVII), co znalazło swe odbicie — po obliczeniu śred
nich dla poszczególnych zespołów — w zestawieniach zbiorczych (tab. 
XVIII i XIX). Zastosowanie testu chi-kwadrat dla tabeli wielopolowej po
zwoliło na potwierdzenie wyników mówiących o braku istotnych róż
nic między zespołami czynników a dyscyplinami sportowymi u dziew
cząt i chłopców.

Na podkreślenie zasługuje sprawa różnic występujących pomiędzy 
zespołami czynników motywacyjnych z uwzględnieniem podziału płcio
wego.

Okazuje się, że porównanie ujętego globalnie liczbowo i procentowo 
materiału w grupach dziewcząt i chłopców nie wskazuje, z wyjątkiem 
zespołu czynników ambicjonalnych, na różnice statystycznie znamienne. 
Ta zbieżność poglądów i wewnętrznych przekonań jest dość charaktery
styczna i winna być zinterpretowana jako efekt większej siły oddziaływa
nia cech charakterologicznych i zainteresowań sportowych niż różnic 
płciowych.

W celu otrzymania pełnego obrazu w zakresie opracowanego mate
riału należy zbadać wyniki przyjmując za punkt wyjścia zaproponowany 
we wstępie podział czynników motywacyjnych na endo- i egzogeniczne. 
Z pięciu zespołów czynników motywacyjnych, obejmujących wpływ śro
dowiska, czynniki propagandowe, ambicjonalne, emocjonalne i zdrowot
ne, pierwsze dwa należy zaliczyć do egzogenicznych, a pozostałe do en- 
dogenicznych.

Porównanie liczby wyborów dokonanych przez badaną młodzież, wy
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kazuje, że czynniki egzogeniczne zostały znacznie mniej wyeksponowane 
(tab. XXIV). Występuje to zwłaszcza w grupie chłopców, w której wpływ 
środowiska i czynniki propagandowe zajmują dwa ostatnie miejsca, obej
mując łącznie tylko 30,4%, wyborów (patrz tab. XX i zestawienie załączo
ne w tekście), a więc tyle ile wynosi rezultat tylko zespołu czynników 
zdrowotnych (30,2%). W pracy nie uwzględniono zespołu czynników 
materialnych, co może być przedmiotem dalszych badań i stworzyć szer
sze pole do dyskusji.

Wnioski

1. Pomiędzy zespołami czynników motywacyjnych a dyscyplinami 
sportowymi nie stwierdza się tak w grupach zawodników, jak i zawodni
czek istotnych różnic.

2. Z wyjątkiem czynników ambicjonalnych, w pozostałych czterech 
zespołach czynników uwzględnionych w badaniach nie zachodzą pomię
dzy zawodnikami a zawodniczkami różnice statystycznie znamienne.

3. W grupach zawodniczek i zawodników stwierdza się zróżnicowa
nie zarówno pomiędzy zespołami czynników motywacyjnych, jak też 
i wewnątrz nich.

4. W obu grupach płciowych czynniki endogeniczne przewyższały 
zdecydowanie liczbą wyborów czynniki egzogeniczne.

5. Atmosfera istniejąca w środowisku badanych (dom, szkoła, kole
dzy) sprzyjała uprawianiu sportu.
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MOTHBbI CnOpTHBHOH JiejITejIbHOCTH MOJIOJiełKH B H3ÓpaHHblX KOJIJieKTHBHHX Hrpax

PE3IOME

Ljejib paóoTM — onpe.ne.nnTb pa3HHUbi BbicTynaiomHe npn Bbióope mothbob cnoprHB- 
hoh aesTeJibHocra b rpynnax aeBymeK h lOHomeft 3aHHMaiontHxcH SacKerSojioM, raHaóojioM 
H BOJieftÓOJIOM.

OócjieaoBaHo 1170 ueaoBeK H3 35 cnopTHBHHx KJiyóoB b BO3pacTe 13—18 jieT.
MaTepnaji jpia Hacroameft paóoTbi ómji coópaH c noMombio aHKeTbi, cosepatanteń 

B CBOeft OCHOBHOH HaCTH KOMnjieKT pa3H00Ópa3HbIX MOTHBaUHOHHbIX (jiaKTOpOB.
Utoth paóoTM mojkho npeflCTaBHTb cjieayioniHM oópa3OM:
1. Meatay KOMnneKcoM MOTHBaitHOHHbix (jiaKTopoB, a bhahmh cnopTa He oÓHapyatenbi 

KaK b rpynnax cnopTCMeHOB, TaK h cnopTCMeHOK, cymecTBeHHbie pa3HHiibi.
2. 3a HCKjnoHeHHeM <J>aKT0p0B HecTOjnoóna, b neTbipex 0CTajibHbix rpynnax HeT Meatjiy 

CnopTCMeHaMH H CnOpTCMeHKaMH CTaTHCTHHeCKH 3HalIHTe.TbHbIX pa3HHU.
3. B rpynnax cnopTCMeHOK h cnopTCMeHOB KOHCTaTHpyeTCH HeoflHopoaHOCTb KaK Mearay 

rpynnaMH MOTHBaiiHOHHbix <j>aKTopoB, KaK h BHyTpn hx.
4. B oóeHX noaoBHx rpynnax 3HaoreHHbie (jiaKTopbi hmcjih peuiHTenbHoe npeBoexoa- 

CTBO Ha« 3K30reHHHMH (JiaKTOpaMH no KOJIHHeCTBy Bblóopa.

Teenagers' motives for playing selected team games

SUMMARY

The author tried to find the different motives for sport activity among boys and 
girls going in for basketball, handball and volleyball.
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Altogether 1.170 members of 35 sport clubs, aged 13—18 years, were examined.
The data were obtained by the use of a ąuestionnaire including — in this main part 

— ąuestions concerning various motives.
The results may be stated as follows:
1. Between the motives considered and particular sport branches no significant 

differences were found either in female or in małe competitors.
2. Except ambition in the other four groups of motives no significant differences 

were observed between małe and female competitors.
3. Both in female and małe competitors differences were found between particular 

groups of motives and within each of them.
4. In both sex-groups endogenic dominated egzogenic factors.
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